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Rys. Jerzy Napieracz

Andrzej Warzecha

Wigilijna szadź
Zapalają się 
okien gwiazdy 
chłopcy z szopką 
śpiewają na schodach 
anielska jazda 
drzewa obsiadła 
po ogrodach

2002 r.

Karp na polskich stołach

Trzyma się mocno
(INF. WŁ.) Hodowany w kra­

ju karp jest wciąż najczęściej 
spotykaną rybą na wigilijnych 
półmiskach Polaków. Właśnie 
tuż przed świętami sprzedaje 
się 90 proc, jego całorocznej 
hodowli - twierdzą handlowcy. 
Ale nie jest już bezkonkuren­
cyjny.

Kilka lat temu zagroził mu 
tańszy krewniak importowany 
/ Czech, obecnie coraz poważ­
niejszymi rywalami polskiego 
।karpia stają się łosoś, norwe­
ski, islandzki i rodzime pstrą- 
gowate.

> Kilogram karpia kosztuje 
'w tym roku w polskich sklepach 
. MO zł, podczas gdy filety z łoso- 
.sia- 19-20 zł/kg.
, - Ceny łososia w Norwegii 
znacznie spadły, więc i w Polsce 
sPrzedajemy go taniej - mówi 
Agnieszka Kuty z Geant Polska. 
' AZe karpia nic nie jest w stanie

zastąpić, o czym najlepiej świad­
czą kolejki przed stoiskami.

Również Marek Antkowiak, 
dyrektor Państwowego Zakładu 
Budżetowego „Stawy Milickie” 
w Miliczu, największego w Pol­
sce „karpiowego zagłębia”, jest 
spokojny o wynik rywalizacji 
między karpiem a łososiem. 
- O wyższości tego pierwszego de­
cyduje fakt, że jest to produkt ży­
wy, uchodzący za gwarancję 
świeżości. Łosoś to półfabrykat 
- dodaje.

Marek Antkowiak nie ukrywa 
jednak faktu, że opłacalność ho­
dowli karpia w ciągu kilku ostat­
nich lat spadła z 30 do 2-3 proc. 
Produkcja utrzymuje się na sta­
łym poziomie - 20-22 tys. ton.' 
- To w zupełności wystarcza, aby 
pokryć krajowe zapotrzebowanie 
- mówi Witold Milczarzewicz 
z Ministerstwa Rolnictwa i Roz­
woju Wsi. Szerzej - str. 6

Noc magicznej mocy
Z czym kojarzą się święta Bożego Narodzenia 

znanym krakowianom
(INF. WŁ.) Zapach świeżej jedliny, smażo­

nego karpia, aromatów ciast. Niemal każdy 
z nas zachował je z dzieciństwa. Z czym jesz­
cze kojarzą się święta Bożego Narodzenia zna­
nym krakowianom?

Prof. Franciszek Ziejka, rektor Uniwersytetu 
Jagiellońskiego, zapamiętał licznych kolędników 
z kobyłką i turoniem. Sam też kolędował, ale za­
znacza, że na jego ulicy chodziło się z gwiazdą. 
Zawsze z ogromną niecierpliwością oczekiwał 
na nabożeństwo odprawiane w Wigilię o półno­
cy. - Pamiętam skrzypiący pod nogami śnieg 
i tłumy ludzi spieszących na pasterkę do Radło­
wa z okolicznych wiosek. Tylko podczas tej jed­
nej w roku mszy odbywało się u nas uroczyste 
przyjmowanie młodych chłopców w szeregi mi­
nistrantów. Było to dla wszystkich wielkie prze­
życie.

Znakomity chirurg prof. Antoni Dziatkowiak 
bardzo lubił ubierać choinkę i zawsze z niecier­
pliwością czekał na Aniołka.- Najbardziej nie­
zwykły i najprzyjemniejszy prezent gwiazdko­

wy dostał dawno temu. - Było to srebrne pude­
łeczko z przegródkami pokrytymi szkłem, 
a w każdej przegródce znajdowała się muszka 
na ryby: osobno na lipienie, osobno na pstrągi, 
osobno na inne gatunki. To była wtedy wielka 
rzadkość. Wiem, że kupiono je w Londynie. By­
łem bardzo szczęśliwy, gdy otrzymałem to cac­
ko, bo wędkarstwo jest moim hobby - wspomina 
prof. Dziatkowiak.

Ksiądz prof. Mieczysław Maliński bawił się 
w racjonalizatora, wymyślając różne sposoby 
oświetlenia szopki.

To tylko niektóre elementy świątecznego na­
stroju zapamiętane przez naszych rozmówców. 
Ich wspomnienia różnią się co do szczegółów, 
ale są bardzo podobne w symbolice. Bo choć do 
tradycji podchodzimy coraz bardziej praktycz­
nie, większość z nas nie wyobraża sobie świąt 
Bożego Narodzenia bez choinki, łamania się 
opłatkiem, kolędowania czy pasterki.

Szerzej - str. 25
„Narodziny Jezusa w Ewangeliach” - str. 4

________________________________ _

Papieski 
poemat

Jan Paweł II pracuje nad 
poematem mistycznym. Pa­
pież przekazał już tekst nie­
wielkiemu gronu przyjaciół 
i współpracowników z prośbą 
o uwagi i sugestie.

Jedną z osób, które czytały 
poemat, jest prof. Wanda Półtaw- 
ska, członek honorowy Papie­
skiej Akademii „Pro Vita”. Oso­
by, które zapoznały się z tekstem 
poematu lub jego fragmentami, 
potwierdzają, że utwór w głębo­
ko religijnej perspektywie rozpa­
truje kwestie życia i śmierci. In­
spirowany jest osobistymi do­
świadczeniami Jana Pawła II.

Papież nie miał początkowo 
zamiaru publikować napisanego 
po polsku utworu, jednak, po po­
jawieniu się pierwszych informa­
cji na temat poematu, dzieło to 
stało się oczekiwanym wydarze­
niem literackim. Spekuluje się, 
że pierwszy poemat napisany 
przez papieża ma zostać opubli­
kowany w Polsce w przyszłym 
roku, chociaż prawa autorskie do 
wszystkich dzieł Jana Pawła 11 
ma watykańskie wydawnictwo 
Libereria Editrice Vaticana, publi­
kujące autoryzowane teksty en­
cyklik i adhortacji oraz innych 
dokumentów papieskich, a także 
ich przekłady na różne języki. 
O opublikowanie utworu Jana 
Pawła II w Polsce stara się mię­
dzy innymi Wydawnictwo Lite­
rackie z Krakowa.

(PAP)

Korowód kolędników

Dzisiaj
• Narodziny - w szpitalach 

i na obrazach
• Świąteczni goście 

„Dziennika”: Wojciech Kilar 
i Adam Zagajewski

• Tajemnice wszechświata
• Pieniądze i piłka
• Najsilniejsza kobieta
• Pierwsza wigilia w ojczyźnie
• Szynka ze świniodzika
• Śpiewnik z kolędami

w piątek
• Bogdan Wasztyl odwiedził 

w Poznaniu... Lenina
• Jaki samolot jest najlepszy 

dla polskiego lotnictwa?
• Wstrząsający reportaż 

o bezkarności przedsiębiorcy 
z Białej Podlaskiej

• Bezkarność ręki i miecza
• Krótka historia krakowskiej 

medycyny
• Kop Janikowskiego wart jest 

miliony

Gwiazdy na Rynku
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Gwiazdor Tadeusz Rodinger z zespołu Kumotrzy z Tarnowa
Fot Piotr Kędzierski

(INF. WŁ.) Spod Barbakanu na krakowski Rynek przeszedł 
wczoraj korowód kolędników, a w nim: turonie, Żydzi, Herodo­
wie, śmierci, diabły, gwiazdorzy. Grupy amatorskie m.in. z Tarno­
wa, Jasła, Dobczyc prezentowały się następnie na scenie pod wie­
żą ratuszową. Szczegóły - „Kronika Krakowska”

Zdrowych 
i pogodnych świąt 

Bożego Narodzenia 
życzy miłym §

Klientom f■ ■ ■ ■ .
TAXI Barbakan

JYlega
Szczęśliwych 

i Wesołych Świąt 
Bożego Narodzenia 

życzy Radio Taxi
JYlega

Słońce 
i mróz
(INF. WŁ.) Dzisiaj w Mało- 

polsce i na Podkarpaciu będzie 
pochmurno, ale w ciągu dnia 
temperatura nie spadnie poni­
żej minus 4-5 stopni. Na paster­
kę należy się jednak ciepło 
ubrać, bo w nocy będzie poni­
żej 10 stopni - twierdzi Romu­
ald Kaseja, synoptyk z Instytu­
tu Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej w Krakowie.

Święta będą za to ładne i sło­
neczne, ale mroźne. Śnieg nie 
spadnie, wiatr będzie słaby. Za­
równo w pierwszy, jak i drugi 
dzień świąt maksymalna tempe­
ratura w dzień wynosić będzie 
na zachodzie Małopolski około 
minus 6 st., a we wschodnich 
częściach regionu - minus 10 st. 
Noce będą mroźne. Na wscho­
dzie Małopolski i na Podkarpaciu 
temperatura spadnie do minus 
20 stopni, na krańcach zachod­
nich regionu - minus 12 st.

(K.W.)
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I Ode mnie Arktycznie
Podobieństwo

Dziś 358. dzień roku
& W Krakowie Słońce 

wzeszło o godzinie 7.37, zaj­
dzie o 15.42.

I Księżyc wzejdzie o go­
dzinie 20.53, zajdzie o 11.05.

❖ Dzień będzie trwać 
8 godzin i 5 minut.

*£> Imieniny obchodzą 
Adam i Ewa.

¥ Wigilia Bożego Naro­
dzenia

✓ Na pasterkę po wodzie, 
Alleluja po lodzie.

I Prezydent Bush nie wierzy dotychczasowym wynikom pracy 
I inspektorów ONZ i twierdzi, że Irak ma na pewno broń maso- 
| wego rażenia. Amerykańska propaganda w sprawie tej broni 
| przypomina nieco sowiecką w sprawie dobrobytu. Propagandy- 
! ści z Kremla twierdzili, że jest, ale tak naprawdę, to nikt go nie 
I widział.

Temperatura Ciśnienie

-9--3°C -16--10°C

TOMASZ DOMALEWSK1

1076 - Bolesław Śmiały zo­
stał królem Polski. Koronacji 
dokonał najprawdopodobniej 
arcybiskup gnieźnieński Bogu­
mił.

1491 - urodził się Ignacy 
Loyola, teolog hiszpański, za­
łożyciel i pierwszy generał To­
warzystwa Jezusowego - zako­
nu jezuitów.

1529 - w Piotrkowie wyda­
no przywilej inkorporacyjny, 
uznający Mazowsze za część 
Wielkopolski. Posłowie i sena­
torowie mazowieccy weszli 
w skład Sejmu polskiego.

1798 - urodził się Adam 
Mickiewicz, poeta, wieszcz.

1857 - zmarł Stanisław Ja­
chowicz, pedagog, poeta i fi­
lantrop.

1883 - w Żukowicach Sta­
rych k. Tarnowa urodził się Ste­
fan Jaracz, słynny aktor teatral­
ny. W1999 r. na ulicy Piotrkow­
skiej w Łodzi odsłonięto jego 
gwiazdę w Alei Gwiazd (w oko­
licach hotelu Grand i kina „Po­
lonia”), odsłonięcia gwiazdy 
dokonał prezydent RP.

1901 - Guglielmo Marconi 
odebrał w miejscowości St. 
John w Nowej Funlandii 
pierwszy transatlantycki sy­
gnał radiowy nadany w Anglii 
z Poldhu w Kornwalii.

1922 - urodziła się Ava 
Gardner, aktorka amerykań­
ska, grała w filmach: „Śnie­
gi Kilimandżaro”, „Ostatni 
brzeg”, „Noc iguany”.

1927 - w Poznaniu otwarto 
pierwszą stację radiofoniczną 
o mocy 15 kW.

1943 - gen. Dwight Eisen­
hower został wyznaczony na 
stanowisko naczelnego do­
wódcy alianckich sił zbrojnych 
w Europie Zachodniej.

1946 - w sowieckim więzie­
niu Butyrki zmarł 48-letni gen. 
Leopold Okulicki, ostatni ko­
mendant główny Armii Krajo­
wej.

1968 - amerykańscy astro­
nauci na pokładzie statku 
„Apollo VIII” trzykrotnie okrą­
żyli Księżyc.

Dystrybutor do trybunału
I Jak się powszechnie słyszy, prezydent ma dwa wyjścia w spra-1 
| wie ustawy o biopaliwach - podpisać lub nie. Dziennikarze zgod-| 
| nym chórkiem twierdzą, że trzecia możliwość - skierowanie spra-1 
I wy do Trybunału Konstytucyjnego - nie wchodzi w grę, ponieważ I 
| trybunał nie zna się na benzynie, oleju, a jeżeli zna się na alko-1 
ę holu, to prywatnie.
| Nic bardziej mylnego. Nie dając mi możliwości wyboru pali- j 
I wa, ustawa ogranicza moje prawa, podobnie - a nawet w więk-1 
| szym stopniu - jak narusza zasady wolnej konkurencji. A to już ; 

I sprawa trybunału.
ANDRZEJ KOZIOŁ j

•4
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Sprzedawca przebrany za Świętego Mikołaja zachwala swój towar 
jednemu z klientów w New Delhi. Mimo że jedynie mniej niż 2 pro­
cent populacji Indii to chrześcijanie, świąteczną atmosferę czuć 
w całym kraju. Fot. PAP/EPA

1993 - uruchomiono Kato-
lickie Radio Diecezji Tarnow­
skiej „Dobra Nowina”.

1997 - zmarł Toshiro Mifu- 
ne, aktor japoński, grał w fil­
mach Akiry Kurosawy: „Ra- 
shomon”, „Siedmiu samura­
jów", „Rudobrody". MS, PS

Do sylwestra pozostało 
7 dni

DtylCA. ul Dwywców. 7. TH. OI4/68ZZBZZ. 68O93Z3

Ciche piękno Bożego Narodzenia 
ogrzewa dom i opromienia serca

Niechaj Święta wypełnią się tym ciepłem. |
Nowy Rok przyniesie wiele szczęścia 1 radoścĄ 

Najszczersze życzenia składają i

właściciele I pracownicy firmy |

® ff i..
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Sytuacja baryczna
Polska od północy dostaje się 

pod wpływ wyżu skandynaw­
skiego, wraz z którym napłynie 
chłodniejsze powietrze arktycz- 
no-morskie.

Prognoza pogody
Dniem pochmurno z przeja­

śnieniami. Na północy regionu 
także rozpogodzenia. Tempera­
tura maksymalna od -9 st. na 
wschodzie i północnym wscho­
dzie regionu do -3 st. lokalnie 
w Beskidach, na Podhalu od -4 
do -2 st., w Tatrach -8 st. Wiatr 
słaby z kierunków wschodnich, 
a w Tatrach umiarkowany z kie­
runków północnych. W nocy po­
stępujące od północy kraju więk­
sze przejaśnienia i rozpogodze­
nia. Rano mglisto. Temperatura 
minimalna od -16 st. na wscho­
dzie do -10 st. na zachodzie, lo­
kalnie w Bieszczadach i na krań­
cach wschodnich -20 st., na Pod­
halu od -14 do -10 st., wysoko 
w Tatrach -12 st.

Prognoza orientacyjna
Zachmurzenie już na ogół 

umiarkowane i małe. Tempera­
tura maksymalna od -9 st. na

Wielka Brytania

Sylwester 
w pubach

W tym roku Brytyjczycy bę­
dą mogli po raz pierwszy powi­
tać nowy rok w pubach: na mo­
cy okolicznościowego zezwole­
nia puby i bary będą mogły dzia­
łać od 31 grudnia rano do pierw­
szego stycznia wieczorem, czyli 
bez przerwy przez 36 godzin. 
Właściciele pubów będą mieli 
prawo zamknąć swoje lokale 
o dowolnie wybranej porze 
w tym przedziale czasowym. 
Przez cały rok brytyjskie puby są 
czynne od 11 do 23 w nocy od 
poniedziałku do soboty, a w nie­
dziele od 12.30 do 22.30. Nadej­
ście pory zamykania ogłaszane 
jest zwykle przez barmana 
dzwonkiem oraz tradycyjnym 
„Time gentlemen” (Panowie, go­
dzina wybiła). Zarządzenie jest 
wyjątkowe i dotyczy tylko okre­
su sylwestra. W Wielkiej Bryta­
nii jeszcze przed I wojną świato­
wą wprowadzono przepisy, któ­
re nakazują zamykanie lokali 
najpóźniej o 23.- AFP

wschodzie do -4 st. na zacho­
dzie, na Podhalu od -7 do -3 st., 
w Tatrach -9 st., minimalna 
w nocy od -17 st. na wschodzie 
do -13 st. na zachodzie, lokalnie 
w Bieszczadach i na krańcach 
wschodnich -21 st., na Podhalu 
od -18 do -14 st., w Tatrach 
-15 st. Wiatr słaby wschodni, 
a w Tatrach początkowo także 
umiarkowany północny.

Sytuacja biometeorologiczna
Korzystna. Sprawność psy­

chofizyczna u większości ludzi

utrzyma się w fizjologicznej 
równowadze.

Uwaga kierowcy
Widzialność w rejonach 

mgieł ograniczona, warunki dro­
gowe miejscami trudne i niebez­
pieczne - bardzo ślisko.

Ciśnienie w Krakowie 
wczoraj o godz. 14

993,0 hPa = 744,8 mm Hg. 
Średnie miesięczne: 988,6 hPa = 
741,5 mm Hg. Tendencja: 
wzrost.

Wykres temperatur w Krakowie
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BARAN (21 III - 20 IV): Mistrz ceremonii - Król Słońce! 
W wielkim wirze prac osiągasz sukcesy. Radość nadchodzi nie­
spiesznie.

BYK (21 IV - 21 V): Trochę skwaszony - Pan Czepialski. 
Osłódź swą minę wielkim ciastkiem.

BLIŹNIĘTA (22 V - 21 VI): Jesteś w stu miejscach równocze­
śnie, przemieszczasz się jak pocisk. Oto fajerwerki radosnych 
emocji!

RAK (22 VI - 22 VII): Powoli i spokojnie, bez niepotrzebnych 
dąsów. Co się dobrze rozpocznie...

LEW (23 VII - 22 VIII): Wielka odpowiedzialność. Wysiłek 
i koncentracja. Trwają przygotowania do bitwy kulinarnej.

PANNA (23 VIII - 22 IX): Uporządkowany i wesoły - czynisz 
pokój, gdzie wybucha wojna, przeganiasz demony.

WAGA (23 IX - 22 X): Drobne trudności? I cóż z tego. Uśmiech 
pozwala pokonać zło świata całego.

SKORPION (23 X - 21 XI): Więcej luzu! Bez niepotrzebnych 
napięć, bez emocji. Będzie wspaniale... gdy wypoczniesz.

STRZELEC (22 XI - 21 XII): Radość istnienia, przyjemność da­
wania, budzi się nowe światło - wychodzisz z korytarza.

KOZIOROŻEC (22 XII - 20 I): Unikaj smutku. Jego cień włó­
czy się po mieście. Szukaj miłości w ludzkich sercach.

WODNIK (21 I - 18 II): Kłopoty techniczne - tak już bywa. Gdy 
je pokonasz, radość będzie prawdziwa.

RYBY (19 II - 20 III): Więcej światła. Oczyszczenia. W nim za 
wiera się mądrość, spokój, prawda - to droga do spełnienia.

JAKUB CIEĆKIEWICZ
Księżyc w znaku Lwa, w trudnych układach z Uranem - bądź­

my ostrożni na szosie i przy drobnych naprawach.

oraz zdrowia 
i pomyślności

96-62
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„Nie” i „tak”
Miller i Pol o zmianie ustawy 

antyaborcyjnej
Rząd nie planuje żadnej 

debaty nad nowelizacją usta­
wy antyaborcyjnej - zapewnił 
wczoraj w Polskim Radiu pre­
mier Leszek Miller. Z kolei 
wicepremier Marek Pol zapo­
wiedział, że UP będzie zmie­
rzać do jej nowelizacji.

Miller powiedział, że priory­
tetami dla rządu jest walka 
z bezrobociem oraz umożliwie­
nie wzrostu gospodarczego. - 
Nie zamierzam angażować rzą­
du w inne, zwłaszcza takie kon­
trowersyjne społecznie i poli­
tycznie problemy - dodał.

Natomiast wicepremier Ma­
rek Pol powiedział w Radiu Zet, 
że Unia Pracy będzie dążyła do 
zmiany ustawy antyaborcyjnej. 
- Nowelizacja ustawy antyabor­
cyjnej jest zapowiedziana 
w programie Unii Pracy i my 
niewątpliwie będziemy zmie­
rzali w tej kadencji parlamentu 
do tego, aby tę niedobrą usta­
wę, która niedobrze chroni 
przed aborcją, zmieniać - po­
wiedział.

• Ocenił obecną sytuację jako 
obłudną. Wytworzyło się pod­
ziemie aborcyjne i usunięcie 
ciąży jest dostępne dla kobiet 
zamożnych, zaś dla biedniej­
szych obciążone dużym ryzy­

Suwerenna moralność
Zdaniem MSZ, niepotrzebna jest 

w traktacie akcesyjnym dodatkowa 
klauzula w sprawie ochrony życia

Minister spraw zagranicznych Włodzimierz Cimoszewicz 
uważa, że nie ma potrzeby starania się o umieszczenie w trak­
tacie akcesyjnym klauzuli, która potwierdzałaby polskie regu­
lacje dotyczące kwestii ochrony życia.

W ubiegłym tygodniu na łamach „Rzeczpospolitej” sekretarz 
generalny SLD Marek Dyduch mówił o planowanej nowelizacji 
tzw. ustawy antyaborcyjnej i liberalizacji przepisów o aborcji. 
Wczoraj abp Henryk Muszyński, przedstawiciel Episkopatu Pol­
ski w Komisji Episkopatów Wspólnoty Europejskiej, wyraził po­
gląd, że po wypowiedzi Dyducha Kościół katolicki musi domagać 
się, aby w naszym traktacie akcesyjnym znalazła się specjalna 
klauzula, która potwierdzi polskie ustawodawstwo w kwestii 
ochrony życia i warunków dopuszczalności aborcji.

- W moim głębokim przekonaniu tego typu klauzula jako roz­
wiązanie prawne nie jest Polsce do niczego potrzebna. Wystarcza 
to, co rząd zrobił do tej pory - powiedział Cimoszewicz wczoraj 
dziennikarzom.

Podkreślił, że rząd przyjął deklarację stwierdzającą, że rozu­
mie, iż traktat o UE czy traktaty o ustanowieniu wspólnot euro­
pejskich wraz ze wszystkimi ich modyfikacjami w pełni respektu­
ją suwerenność naszego państwa w regulowaniu prawnym proble­
mów o charakterze moralnym, a także problem ochrony życia 
ludzkiego.

Szef MSZ uważa, że nie ma absolutnie żadnych podstaw do 
upowszechniania w polskim społeczeństwie podejrzeń, a tym 
bardziej stwierdzeń mówiących o tym, że członkostwo w UE 
może Polskę zobowiązywać do czegokolwiek w obszarze pol­
skiego ustawodawstwa dotyczącego kwestii o wymiarze moral­
nym.

(PAP)

Ode mnie

Premiera duetu
Premier Miller poinformował, że rząd nie ma zamiaru zajmo­

wać się zmianą ustawy antyaborcyjnej, natomiast wicepremier Pol 
takie działania zapowiedział, ponieważ tego wymaga od niego 
Unia Pracy, do której należy. Marek Pol widocznie przypomniał so­
bie stare hasło swego poprzedniego ugrupowania: partia kieruje, 
rząd rządzi, ale chyba zapomniał o woli politycznej ostatniego I se­
kretarza - „sztandary PZPR wyprowadzić!’’.

TOMASZ DOMALEWSKI

kiem - tłumaczył. - I my, i Ko­
ściół zmierzamy do tego, aby 
aborcji było jak najmniej. Tylko 
każdy z nas innymi metodami - 
zapewnił Pol.

Miller ocenił wypowiedź 
Dyducha jako „dalece niefor­
tunną” i „błąd”. Podkreślił, że 
nie podobała mu się także wy­
powiedź arcybiskupa Józefa 
Życińskiego na temat możliwo­
ści nowelizacji ustawy anty­
aborcyjnej. Według niego, była 
„z gatunku histerycznych”. Ar­
cybiskup jako „Herodowy pre­
zent” określił zapowiedź sekre­
tarza generalnego SLD Marka 
Dyducha o nowelizacji ustawy.

W czwartkowej „Rzeczpo­
spolitej” Dyduch powiedział: 
„Mówimy o tym dzisiaj, żeby 
Kościół katolicki nie czuł się 
oszukany, iż poparł nasze dąże­
nia do. integracji z UE, a zaraz 
po referendum my podjęliśmy 
się liberalizacji prawa aborcyj­
nego, czego, jak wiadomo, Ko­
ściół nie akceptuje’’.

Miller podkreślił, że nie wol­
no łączyć referendum unijnego 
z nowelizacją ustawy antyabor­
cyjnej. Przypomniał, że Unia 
Europejska nie ingeruje w spra­
wy moralne i duchowe swoich 
członków. (pap)

Poczta Polska zapowiada inwestycje i wzrost cen

Awizo z podwyżką
Poczta Polska zainwestuje w ciągu najbliż­

szych trzech lat 4 mld zł w modernizację syste­
mu informatycznego, pozwoli to na poszerzenie 
katalogu usług m.in. o bankowe i ubezpieczenio­
we - poinformował dyrektor generalny Leszek 
Kwiatek.

- Dzięki informatyzacji, poczta będzie mogła 
wprowadzić do swojego katalogu usług także usługi 
bankowe i ubezpieczeniowe. Klienci będą mogli za­
łatwić więcej spraw na poczcie - zaciągnąć kredyt 
i wykupić polisę ubezpieczeniową w okienku pocz­
towym. Zyskają dostęp do Internetu i baz danych 
- powiedział Kwiatek na wczorajszej konferencji, 
podsumowującej kończący się 2002 rok.

Od początku 2003 r. poczta zacznie realizować 
nową strategię rozwoju - modernizacji i restruktu­
ryzacji. Ma to podnieść konkurencyjność poczty 
i jakość jej usług. Planowana jest m.in. budowa no­
wego systemu logistyki, nowych węzłów przesyło­
wych, a przede wszystkim nowoczesnego systemu 
informatycznego.

Zgodnie ze strategią rozwoju, wydłuży się rów­
nież czas pracy placówek pocztowych, dzięki temu 
przesyłki będą dostarczane również w soboty. Wię­
cej placówek będzie pracować przez całą dobę.

Planowane jest także wprowadzenie nowości: 
błyskawicznego przekazu pieniężnego, które bę­
dzie można odebrać w ciągu kilku godzin, tzw. bar­
dzo szybkiej paczki i poczty hybrydowej (połącze­
nie technologii informatycznej z tradycyjnym dorę­
czaniem). . *

- Poczta pokryje 30 proc, inwestycji ze środków 
własnych. Aby uzyskać pozostałą kwotę, rozważa­
my emisję obligacji, zaciągnięcie kredytu i sprzedaż 
majątku własnego - powiedział Kwiatek.

Według niego, w 2003 r. Poczta Polska zainwe­
stuje w modernizację 900 min zł. Od początku

Dyżur 
z promilami

Prokuratura Łódź Widzew 
wszczęła wczoraj dochodzenie 
w sprawie narażenia zdrowia 
i życia pacjentów przez dwóch 
chirurgów, którzy w sobotę 
pełnili dyżur w Szpitalu im. 
Korczaka.

Jeden z lekarzy w chwili za­
trzymania miał ponad 2 promile 
alkoholu, drugi odmówił podda­
nia się badaniu alkomatem i po- 
brania'krwi.

- Zdaniem prokuratury, ist­
nieje uzasadnione podejrzenie 
pop'ełnienia przestępstwa nara­
żenia pacjentów na bezpośrednie 
niebezpieczeństwo utraty życia 
bądź ciężkiego uszczerbku na 
zdrowiu przez osoby, na których 
ciążył obowiązek opieki - powie­
dział rzecznik Prokuratury 
Okręgowej w Łodzi Krzysztof 
Kopania. Grozi za to kara do 5 lat 
pozbawienia wolności. (pap)

Kolejne 
zakażenie

Do Szpitala im. Biegańskie­
go w Łodzi trafiło kolejne 
dziecko, u którego potwierdzo­
no zakażenie bakterią Klebsiel- 
la pneumoniae, a które urodzi­
ło się w innym łódzkim Szpita­
lu im. Madurowicza.

W placówce tej przebywa też 
drugie dziecko urodzone w Szpi­
talu im. Madurowicza, u którego 
lekarze podejrzewają zakażenie 
bakterią. Dzieci chorują na zapa­
lenie płuc. Lekarze ze szpitala, 
do którego trafiły dzieci, zapew­
niają, że po zastosowaniu wła­
ściwej terapii antybiotykowej 
dzieci czują się lepiej. (pap)

Rano protest, wieczorem uzgodnienia

Strażacy protestują

••

4 ś /

'' ' 5 < '

i
'

isfc'

-......

j

■

Z-17 SĄ"' /• - r.

' ■• ■i-- ' •• v '

z Z ? ' - >
. . J : i :■

'I

Fot. Anna Kaczmarz

(INF. WŁ./PAP) Małopol­
scy strażacy przyłączyli się 
wczoraj rano do ogólnopoŁ 
skiej akcji protestacyjnej 
Sekcji Pożarnictwa NSZZ 
„Solidarność” i Związku Za­
wodowego „Florian”. Wieczo­
rem szefowie związków zde­
cydowali o zawieszeniu pro­
testu.

Akcja protestacyjna straża­
ków rozpoczęła się tydzień te­
mu w 3 województwach, 
wczoraj dołączyły 4 kolejne, 
później protest miał się rozsze­
rzyć na wszystkie wojewódz­
twa. Celem protestów był na­

2003 r. poczta podnosi ceny swoich usług o średnio 
5,3 proc., co pozwoli na uzyskanie dodatkowych 
wpływów w wysokości 170 min zł. Zyski te zosta­
ną w całości przeznaczone na inwestycje, będą sta­
nowić jedną piątą programu inwestycyjnego.

- W naszej ocenie podwyżki te są niewielkie, 
poczta nie nadużywa pozycji monopolisty. Ceny na­
szych usług są niższe niżwUE- powiedział Kwia­
tek. Dodał, że spośród 54 proponowanych przez 
pocztę usług wzrosną ceny 14. Cena listu zwykłego 
wzrośnie ze 1,10 zł-do 1,20 zł. Nie zmieni się nato­
miast cena listu priorytetowego i będzie nadal wy­
nosić 1,80 zł (według Kwiatka, terminowość do­
starczania tych listów jest lepsza niż w krajach UE, 
wzrasta zainteresowanie tą usługą).

Dyrektor podkreślił, że poczta nie planuje zwol­
nień pracowników, aby obniżyć koszty. W 2003 r. 
nie wzrosną natomiast pensje pracowników pocz­
ty. Jedynie tysiąc osób odejdzie na wcześniejszą 
emeryturę. W 2002 r. poczta zatrudniała prawie 
97 tys. osób.

Według zastępcy dyrektora generalnego poczty 
Ryszarda Pidka, działania finansowe poczty w na­
stępnych latach będą zależały od możliwości kapi­
tałowych. Na początku 2003 r. poczta chce zacią­
gnąć 250 min zł kredytu, obecnie trwa procedura 
przetargowa, zaś przetarg zostanie rozstrzygnięty 
w styczniu 2003 r. Poczta zdecyduje się na emisję 
obligacji najwcześniej na przełomie 2003 i 2004 r.

- Wynik finansowy brutto Poczty Polskiej za 
2002 r. wyniósł 62,5 min zł, co daje wynik finanso­
wy netto w wysokości kilkunastu min zł - poinfor­
mował Kwiatek. Podkreślił, że poczta uzyskała taki 
wynik dzięki podjętym wcześniej działaniom mo­
dernizacyjnym i zwiększaniu jakości, pomimo ma­
lejącej ilości przesyłek i mniejszego zainteresowa­
nia usługami. (PAP)

cisk na rząd, by wywiązał się 
z porozumienia o wyrównywa­
niu pensji strażaków z wyna­
grodzeniami policjantów.

Wczoraj wieczorem związ­
kowcy otrzymali od szefa 
MSWiA zapewnienie o przeka­
zaniu jeszcze w tym roku po­
wiatowym jednostkom straży 
dodatkowych 14,5 min zł na 
spłatę zobowiązań. Krzysztof 
Janik zadeklarował poparcie 
żądań strażaków w kwestii 
płac, ale zastrzegł, że ich reali­
zacja będzie zależeć od sytu­
acji budżetu państwa.

(GEG)

■ WOLONTARIUSZE 
W SZPITALACH. Rzecznik 
praw dziecka Paweł Jaros 
zwrócił się do ministra zdro­
wia o pilne wydanie rozpo­
rządzenia, które umożliwi 
wolontariuszom pracę w pla­
cówkach medycznych. Nie­
zwykle ważnym jest, by stwo­
rzone zostały unormowania 
prawne dające osobom, które 
gotowe są nieść bezinteresow­
ną pomoc cierpiącym dzie­
ciom, a posiadający odpo­
wiednie kwalifikacje, możli­
wości funkcjonowania w pla­
cówkach opieki zdrowotnej 
- napisał Jaros.

■ RÓZGI DLA SLD. Dzie­
więć rózg zostawił w ponie­
działek Święty Mikołaj z Fo­
rum Młodych PiS pod choin­
ką w siedzibie SLD przy ul. 
Rozbrat w Warszawie. Rózgi 
dostali m.in. premier, szef 
MSZ i wicepremier, minister 
finansów.

■ PROBOSZCZ PRZESA­
DZIŁ. Obsada fotela burmi­
strza Świecia nad Wisłą stanę­
ła pod znakiem zapytania, po 
unieważnieniu wyniku wybo­
rów w jednym z okręgów. Po­
wodem była „niedozwolona 
agitacja” przez miejscowego 
proboszcza.

■ PREMIER TŁUMACZY. 
Premier Leszek Miller powie­
dział, że problem z wielkością 
kwoty mlecznej wynegocjo­
wanej w Kopenhadze wynika 
ze złego tłumaczenia angiel­
skiego słowa „review”. Ozna­
cza ono „przegląd”, a nie „re­
wizję” - wyjaśnił.

■ ŚLEDZTWO PRZENIE­
SIONE. Śledztwo w sprawie 
zabójstwa byłego szefa policji 
Marka Papały zostało przejęte 
przęz Prokuraturę Apelacyjną 
w Warszawie - poinformowała 
wczoraj ta prokuratura. Postę­
powanie przedłużono do koń­
ca czerwca 2003 roku.

■ PODEJRZANE WY­
PŁATY. Warszawska proku­
ratura przedłużyła śledztwo 
w sprawie wypłat ponad 
22 min zł nagród pracowni­
kom i członkom rady nad­
zorczej firmy EuRoPol Gaz 
SA Spółka jest właścicielem 
polskiego odcinka gazociągu 
jamalskiego. Śledztwo zosta­
ło przedłużone do marca 
2003 r. Prokuratura bada, 
czy w związku z wypłatą na­
gród nie doszło do niegospo­
darności w spółce EuRoPol 
Gaz.

■ MNIEJSZA SYMPA­
TIA. Z 48 proc, do 26 proc, 
zmalał odsetek Polaków 
sympatyzujących z Czecze­
nami, co CBOS wiąże z ata­
kiem terrorystów na mo­
skiewski teatr. 72 proc, uwa­
ża użycie gazu podczas od­
bijania zakładników za nie­
usprawiedliwione.

Redaktorzy wydania: 

Marek Lovell 
Marian Nowy
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- Dlaczego tylko dwie 
Ewangelie, świętych: Mateusza 
i Łukasza, mówią o narodzi­
nach i dzieciństwie Jezusa?

- Każdy z ewangelistów miał 
swoje założenia redakcyjne i ko­
rzystał z dostępnego mu mate­
riału. Zapewne dla św. Marka 
i św. Jana najważniejsze było 
przekazanie nauk Jezusa. I to 
jest odpowiedź na postawione 
pytanie.

- W Ewangelii według Ma­
teusza napisane jest: „A z naro­
dzeniem Jezusa było tak: Kiedy 
Jego matka, Maryja, poślubiła 
Józefa, znalazła się w stanie 
błogosławionym za sprawą Du­
cha Świętego, zanim rozpoczęli 
wspólne życie. Ponieważ jej 
mąż, Józef, był człowiekiem 
sprawiedliwym i nie chciał jej 
zniesławić, zamierzał po cichu 
z nią się rozstać". Z czego wyni­
ka taka wspaniałomyślność Jó­
zefa, który przecież mógł 
oskarżyć Maryję o cudzołó­
stwo, co mogło zakończyć się 
dla niej śmiercią przez uka­
mienowanie?

- Józef po prostu Maryję bar­
dzo kochał, znał ją i wiedział, że 
jest niemożliwe, aby Maryja go 
oszukała. Spróbujmy jednak po­
stawić się w sytuacji Józefa. Oto 
Maryja, jego najukochańsza na­
rzeczona, po powrocie od swojej 
krewnej Elżbiety, u której spę­
dziła kilka miesięcy, wraca do 
Józefa w stanie błogosławio­
nym. Józef musiał stawiać sobie 
pytanie, co się stało.

Aby zrozumieć sytuację opi­
saną w Ewangelii, trzeba wyja­
śnić, w jaki sposób zawierano 
małżeństwa w ówczesnym Izra­
elu. Dochodziło do nich 
w dwóch etapach. Pierwszym 
były zaręczyny, kiedy spotkali 
się rodzice narzeczonych i spisy­
wano umowę przedślubną. Po 
podpisaniu kontraktu narzeczo­
ny był praktycznie mężem i od­
wrotnie - narzeczona żoną. Jed­
nak do momentu wesela i wspól­
nego zamieszkania narzeczo­
nym nie wolno było współżyć.

- Co Józef mógł zrobić, gdy 
zobaczył brzemienną Maryję?

- Zwykle w takich sytu­
acjach postępowano następują­
co: narzeczony brał narzeczoną 
do świątyni jerozolimskiej, 
gdzie poddawana zostawała

Narodziny Jezusa w Ewangeliach
Rozmowa z księdzem doktorem ROMANEM BOGACZEM, 

biblistą z Papieskiej Akademii Teologicznej

Fragment szopki Piotra Michalczyka (2000 r.) ze zbiorów Muzeum Historycznego Miasta Krakowa
Fot. Jacek Kubiena
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próbie gorzkiej wody. Najpierw 
narzeczony przedstawiał oskar- 
żenie w obecności kapłana, na­
stępnie kapłan brał około litra 
wody, wsypywał do niej popiół 
i tłuszcz, które spadły z ołtarza 
całopalnych ofiar, i robił z tego 
miksturę, po czym wypowiadał 
modlitwę błogosławieństwa 
t przekleństwa nad posądzoną 
kobietą, a gdy skończył, dawał 
jej przyrządzoną miksturę do 
wypicia. Jeżeli kobieta nie zwy­
miotowała, znaczyło to, że była 

niewinna i wtedy narzeczony 
czy mąż, który posądzał ją 
o zdradę, płacił karę. Jeśli zwy­
miotowała - była winna. Wów­
czas wyprowadzano ją za mia­
sto i kamienowano. Św. Józef 
uznał, że nie ma najmniejszego 
sensu poddawać próbie gorz­
kiej wody swoją narzeczoną, 
a z drugiej strony - zapewne 
nie mógł pojąć, dlaczego jest 
brzemienna.

- 1 kiedy Józef zamierzał się 
z Maryją po cichu rozstać, uka­

zał mu się we śnie anioł Pań­
ski, który wytłumaczył mu 
nurtujący go problem. Czy dla 
Józefa i jemu współczesnych 
interwencje aniołów w życie 
doczesne były czymś normal­
nym, oczywistym?

- W tradycji judaistycznej 
kwestia Sniołów jest bardzo ży­
wa, istnieje więc duże prawdo­
podobieństwo, że niektórym lu­
dziom one faktycznie ukazywa­
ły się. W przypadku jednak Jó­
zefa anioł ukazał mu się we śnie, 

mamy zatem w opisywanym 
przypadku do czynienia ze 
snem proroczym, a nie dosłow­
nym pojawieniem się anioła 
przed Józefem.

- Jak wyobrażali sobie Ży­
dzi anioła?

- Anioł był zwykle mężczy­
zną o ładnej, lśniącej twarzy, 
często o lśniących szatach, co 
różniło go w sensie fizycznym 
od człowieka. Jednak na tyle był 
podobny do nas, ludzi, że często 
nie od razu rozpoznawano, iż to 
jest anioł.

- Św. Mateusz pisze dalej: 
„Józef przebudziwszy się uczy­
nił tak, jak mu anioł Pański 
rozkazał, i przyjął swoją żonę. 
Ale nie żył z nią do czasu, kiedy 
urodziła syna”. Czy oznacza to, 
że potem Józef i Maryja żyli 
jak normalni małżonkowie?

- Według całej tradycji chrze­
ścijańskiej Maryją jest uznawana 
za dziewicę przed narodzeniem 
Jezusa, dziewicą pozostała pod­
czas porodu i po nim.

- Mateusz pisze: „Herod 
usłyszawszy (o narodzinach 
Jezusa) przestraszył się bar­
dzo". Dlaczego strach objął 
króla z powodu urodzin bie­
daka?

- Choć Herod był wielkim 
budowniczym i niezłym polity­
kiem, był też człowiekiem skraj­
nie chorym na punkcie swojej 
władzy. Bał się do tego stopnia 
jej utraty, że mordował wszyst­
kich - w tym najbliższą rodzinę 
- którzy mogli zagrozić jego pa­
nowaniu. Magowie pytali po 
przybyciu do Jerozolimy, „gdzie 
jest nowo narodzony król ży­
dowski:”. To pytanie musiało 
mocno zaniepokoić Heroda. 
Wezwał więc uczonych, którzy 
otworzyli księgę proroka Mi- 
cheasza i odczytali w niej, że 
Mesjasz, czyli król żydowski, 
ma się narodzić w Betlejem. Ta 
wiadomość musiała wzmóc nie­
pokój Heroda, który nie był 
zresztą Żydem, tylko Idumej- 

czykiem (Idumejczycy miesz­
kali na południe od Izraela).

- Czy bibliści znaleźli po­
twierdzenie rozkazu Heroda, 
który - jak pisze św. Mateusz 
- nakazał zabicie w Betlejem 
i w okolicy wszystkich chłop­
ców poniżej drugiego roku 
życia?

- Nie, z tego prostego powo­
du, że to wydarzenie było zbyt 
drobne w dziejach władcy, który 
pozbawił życia nie tylko własną 
żonę, syna, siostrę, wielu krew­
nych, lecz także setki wybitnych 
obywateli.

- Ilu chłopców mogło zgi­
nąć wówczas z rozkazu Hero­
da w Betlejem i okolicy?

- Bibliści i historycy szacują, 
że kilkudziesięciu. Dokładną 
ich liczbę trudno ustalić, nawet 
wiedząc, że w Betlejem i okoli­
cy mieszkało wówczas około 
1000 mieszkańców.

- Gdy anioł Gabriel zwia­
stował Maryi, ta - choć się naj­
pierw przestraszyła - o czym 
pisze św. Łukasz - odpowie­
działa mu: „Otom ja służebni­
ca Pańska, niech mi się stanie 
według słowa twojego". Jak 
wytłumaczyć to, że Maria, 
która musiała mieć wtedy 12 
lub niewiele więcej lat (zarę­
czyny odbywały się, gdy 
dziewczęta były właśnie w ta; 
kim wieku), tak łatwo przyję­
ła słowa anioła i zgodziła się 
bez większego wahania wy­
pełnić wolę Boga?

- Aby to wytłumaczyć, sięgnę 
do tradycji apokryficznej, która 
mówi, że Maryja, jako małe 
dziecko, miała być ofiarowana 
Bogu, ponieważ urodziła się ona 
z rodziców, którzy byli w pode­
szłym wieku. Maryja była zatem 
wychowywana od maleńkości 
w atmosferze modlitwy, zawie­
rzenia i zaufania Bogu.

- Czy Maryja i Józef mieli 
świadomość tego, kim był Je­
zus w chwili urodzin?

- Z pewnością mieli świado­
mość, że jest to ktoś wyjątkowy, 
ale wątpić należy, by zdawali so­
bie sprawę, że Jezus jest Bo­
giem. Proszę pamiętać, że Jezus 
był normalnym dzieckiem, które 
nie wyróżniało się na tle rówie­
śników.

Rozmawiał:
WŁODZIMIERZ KNAP

Podkarpackie 
Betlejem

Na wigilijnym stole

Barszcz lub grzybowa
Przystrojone 

maszty
Żeby spędzić tegoroczne 

święta w Betlejem, nie trzeba 
wyjeżdżać za granicę. Wy­
starczy wybrać się na Podkar­
pacie - do gminy Roźwienica 
w powiecie jarosławskim. 
Tam właśnie znajduje się ma­
lowniczo położony przysió­
łek o nazwie Betlejem.

Polskie Betlejem składa się 
zaledwie z sześciu gospodarstw 
i liczy 40 osób, w tym 15 dzieci. 
Nie ma tam szkoły ani sklepu. 
Przysiółek jest jednak skanali­
zowany i ma dobrą drogę, którą 
można dojechać do pobliskich

ZAPRASZAMY!!!
Pon - Pt 10.00-18.00 • Sob 10.00-14.00

B.T. OLIMP
Kraków • Zwierzyniecka 30 
tel. (12) 423-08-51,423-18-61

Rudołowic. A tam są: szkoła 
podstawowa i gimnazjum, ko­
ściół i sklep.

Legenda głosi, że nazwa 
podkarpackiego przysiółka po­
wstała w końcu XIX wieku, gdy 
pewien stary człowiek wybu­
dował w szczerym polu dom 
kryty słomą i samotnie w nim 
zamieszkał. Przechodzący 
tamtędy wędrowcy mówili, że 
dom wygląda, jak szopka betle­
jemska. A potem przysiółek 
otrzymał oficjalną nazwę Be­
tlejem.

(PAP)

DOLOMITACH 
24.01-2.02 i 31.01-09.02.2003 

md,,, 1190 zł 
Cortioa d.lninczzo 10 dni 1250 zł 
Cyn lnla ■ 1299 zł

Myte.ttemis 1250 zł 
Hotele lux autokary, wyżywienie
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(INF. WŁ.) W domu co drugiego Polaka nie ma zwyczaju po­
dawania określonej liczby dań na wigilię. Tradycję podawania 
12 potraw kultywuje się w co trzecim domu - wynika z badań, 
które przeprowadził Ipsos-Demoskop.

Prawie we wszystkich domach (98 proc.) je się w wigilię przynaj­
mniej jedną zupę. Najczęściej jest to barszcz Czerwony (w 70 proc, 
donfów), na drugim miejscu znajduje się grzybowa (40 proc.). Popu­
larne są pierogi z kapustą i grzybami, które jada się w 70 proc, pol­
skich domów. Spośród ryb najpopularniejszy jest smażony karp, po­
dawany w dziewięciu na dziesięć domów. W co drugim natomiast 
domu je się śledzia - najpopularniejszy jest w oliwie, a dalej kolejno: 
w śmietanie i occie.

Z ciast najpopularniejszy jest makowiec (68 proc.) oraz sernik 
(60 proc.). Tradycyjne wschodnie potrawy z makiem: kutia i kluski 
z makiem nadal popularne są we wschodnich i zachodnich woje­
wództwach. (K.W.)

HarcturlM
Kraków, Karmelicka 31 

634-00-11; 633-93-29 
CZAS Z1M0WE&0 SZALEŃSTWA 
FERiei!! obozy FERIE!!! 
narciarsko-snowbordowe

AUSTRIA - 1200zł
FUSCH * ROHRMOOS 

RAMINGSTEIN * WESTENDORF
SŁOWACJA - 630zł 

DONOVALY * TALE
WŁOCHY - l530zł 
VAL Dl SOLE (+ karnet)

POLSKA - 620zł
BIAŁKA TATRZAŃSKA

BUKOWINA TATRZ.(dla dzieci)

SYLWESTER
.. ŁŁ»Włt)l

Hotele,pokoje 2-osobowe z łazienkami, 
Ski-bus,baseny termalne

ODNOWA BIOLOGICZNA

Wiochy ■ Dolomity 
Słowacja-Tatry Zachodnie 

Hotele, wyżywienie, transport, SKI ■ SM
r BIURO PODRÓŻY

tour Kraków, ul.Długa 3

Kraków , ul.Lea 21 a 
(012) 633-09-70 ,634-21-90
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Tegoroczne święta Bożego 
Narodzenia marynarze na 82 
statkach Polskiej Żeglugi Mor­
skiej, bez względu na to w jakim 
punkcie świata się znajdą, spę­
dzą w tradycyjny, uroczysty 
sposób.

- Statkowi kucharze dwoją 
się i troją, aby marynarzom nie 
brakowało tego wszystkiego, co 
spożywaliby w swoich rodzin­
nych domach - mówi doradca 
dyrektora naczelnego PŻM 
Krzysztof Gogol.

Wigilię rozpoczyna kapitan, 
dzieląc się ze wszystkimi opłat­

kiem. Na statku nie może obejść 
się bez choinki. Najczęściej jest 
ona sztuczna, chociaż zdarzają 
się żywe, jeśli statek zawinie 
przed świętami do jakiegoś por­
tu. Jeśli jest dostęp do jedliny, 
przystraja się nią przedni i tylny 
maszt. W święta marynarze ko­
rzystają z łączy telefonicznych 
i satelitarnych, by porozmawiać 
z bliskimi w kraju. Jeśli statek 
w czasie świąt stoi w porcie, po 
wieczerzy wigilijnej marynarze 
udają się do kościoła, by uczest­
niczyć w pasterce.

(PAP)

Zadzwoń
i zamieść swoje ogłoszenie.

BO >

DZIENNIK POLSKI

(0 prefix 12)

619-91-45
Od poniedziałku do piątku, w godz. 8.00 -16.00, 
można telefonicznie zlecić ogłoszenie drobne, płatne kartą kredytową:

WS4 S PolCard
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Leczenie na punkty
Czy nowy system finansowania służby zdrowia 

przysporzy szpitalom pieniędzy?

Szanowni Państwo 
Dyrektorzy, Nauczyciele i Pracownicy 

małopolskich szkół 
i placówek oświatowych

(INF.Wł.) - Szpitale mają niższe kontrakty na 
przyszły rok i czują się zagrożone, bo system 
kas chorych jest wadliwy. Kiedy wejdzie Naro­
dowy Fundusz Zdrowia i wprowadzimy metodę 
punktowego wyceniania usług medycznych, co 
ma nastąpić już w drugim kwartale przyszłego 
roku, będzie dużo lepiej - przekonuje resort 
zdrowia. - System punktowy po pierwsze - jest 
niespójny, po drugie - od samego faktu jego 
wdrożenia nie przybędzie pieniędzy - odpowia­
dają dyrektorzy szpitali, którzy na ogół nie do­
wierzają, by reforma ministra pozwoliła na wyj­
ście ich placówek z pułapki zadłużeniowej.

W sobotę pisaliśmy o obawach dyrektorów 
szpitali, które - już dziś mocno zadłużone 
- w przyszłym roku otrzymają jeszcze mniej pie­
niędzy niż w roku bieżącym. Dramatyczne nego­
cjacje dyrekcji Szpitala im. Rydygiera - dla którego 
przedstawione wstępnie przez kasę chorych pro­
pozycje oznaczały konieczność zamknięcia czte­
rech ważnych dla pacjenta oddziałów. - w końcu 
zakończyły się kompromisem i „alarm został od­
wołany”. Nadal jednak sytuacja finansowa szpitala 
- podobnie jak większości w Małopolsce - jest bar­
dzo zła.

Renata Furman, rzecznik prasowy resortu 
zdrowia podkreśla, że podpisywane obecnie anek­
sy do kontraktów będą obowiązywać jedynie 
przez trzy miesiące przyszłego roku; potem nowe, 
znacznie korzystniejsze kontrakty dla szpitali bę­
dzie z nimi zawierać Narodowy Fundusz Zdrowia, 
który wkrótce! projekt ustawy jest już w Senacie) 
zastąpi kasy chorych. - Nowe umowy będą kon­
struowane w myśl zasady: pieniądz idzie za pa­
cjentem. Oznacza to, że nie będzie już żadnych li­
mitów, lecz każdy szpital wykona tyle zabiegów, 
ilu pacjentów się do niego zgłosi; potem za każde­
go z nich otrzyma tyle pieniędzy, ile faktycznie wy­
dał na jego leczenie - zapewnia rzeczniczka resor­
tu. A wszystko to ma być możliwe dzięki nowej 
metodzie wyceniania: każdej szpitalnej procedu­
rze medycznej zostanie przypisana określona 
ilość punktów, zaś jeden punkt będzie miał okre­
śloną wartość złotówkową. Przykładowo: opera­
cja wyrostka robaczkowego otrzyma 100 punk­
tów, zaś jeden punkt będzie wart 10 zł; oznacza 
to, że za każdy wycięty wyrostek szpital otrzyma 
od funduszu 1000 zł - niezależnie od liczby wyko­
nanych zabiegów.

Dyrektorzy szpitali na ogół nie podzielają 
optymizmu twórców ustawy o Narodowym Fun­

duszu Zdrowia. - W naszym szpitalu przeprowa­
dziliśmy symulację proponowanego przez resort 
systemu punktowego. Niestety, okazało się, że jest 
on niespójny: na jednych oddziałach wyszły nam 
duże nadwyżki - czyli resort proponuje zbyt wiele 
punktów za wykonywane tam zabiegi, na innych 
- całkowita klapa, czyli punktów stanowczo za 
mało. Generalnie jestem za systemem punkto­
wym, ale - po pierwsze - musi on zostać zupełnie 
inaczej przygotowany, po drugie - nie przybędzie 
od niego pieniędzy, lecz w inny sposób zostaną 
one rozdzielone - zauważa Jerzy Marciniak, dy­
rektor Szpitala Specjalistycznego im. E. Szczekli­
ka w Tarnowie. Jedynym rozwiązaniem proble­
mu zadłużonych szpitali w Polsce jest - w jego 
ocenie następujący mechanizm: państwo gwaran­
tuje jedynie podstawową opiekę szpitalną, nato­
miast dla całej „reszty” należy wprowadzić cał­
kiem inny system ubezpieczeń zdrowotnych.

Większym optymistą jest Maciej Kowalczyk, 
dyrektor Dziecięcego Szpitala Uniwersyteckiego 
w Krakowie. W jego ocenie, niezbędnym jest 
wprowadzenie mechanizmów, które ujednolicą 
finansowanie świadczeń na terenie kraju, gdyż 
dotychczasowa zbyt duża swoboda, jaką miały 
kasy chorych, doprowadziła do dramatycznego 
braku pieniędzy w niektórych rejonach kraju. 
Uważa on, że NFZ. będzie instytucją, która ma 
szanse sprostać temu zadaniu, ale pod warun­
kiem, że nie zechce wszystkiego „przeregulować” 
i nadmiernie scentralizować.

Szans powodzenia nowym rozwiązaniom nie 
daje natomiast Krzysztof Kłos, dyrektor Departa­
mentu.Polityki Społecznej Małopolskiego Urzędu 
Marszałkowskiego. Uważa on, że jeśli system 
punktowy ma sprawić, że szpitale faktycznie bę­
dą otrzymywać za leczenie tyle, ile im się należy 
- powinien być opracowywany dużo staranniej 
niż czyni to resort zdrowia i sprawdzany „na su­
cho” w dużej liczbie szpitali, co - przynajmniej 
na razie - nie ma miejsca. Gdyby jednak nawet 
tak się stało, pieniędzy będzie nadal tyle samo. 
Pod koniec roku, kiedy szpitale przedstawią, ile 
punktów wypracowały i zażądają zapłaty, mini­
ster - zdaniem dyrektora - nie będzie miał innego 
wyjścia jak obniżyć wartość punktu, co - w świe­
tle prawa - będzie mógł zrobić. W efekcie zatem 
szpitale nie otrzymają więcej pieniędzy niż zapi­
sano w kontraktach na pierwszy kwartał przy­
szłego roku.

(DSF)

IV progu świąt Bożego Narodzenia pragniemy życzyć, aby nad­
chodzące dni przeżyli Państwo w gronie rodziny oraz przyjaciół, 

i w atmosferze spokoju i radości, jakie niosą te oczekiwane przez nas | 
wszystkich święta.

Pochłaniające nas codzienne sprawy i kłopoty niech odstąpią, 
znajdźmy czas dla swoich bliskich, czas na refleksję, a uczucia, 
które przeżywamy w święta Bożego Narodzenia, niech uwrażliwią 
nas na otaczającą rzeczywistość, dadzą siłę, nadzieję i wiarę - tak 

; potrzebne człowiekowi - na cały kolejny rok.

Małopolscy wicekuratorzy oświaty
ROMAN KUŹNIAK, MAREK MICHNO

Samochody władzy
Opel omega dla wojewody małopolskiego, 

opel vectra - dla wicewojewody

%
* <

Na drugim planie nowy opel vectra dla wicewojewody, na pierwszym 
- bmw marszałka, za które 2 lata temu Urząd Marszałkowski zapła­
cił 120 tys. zł. Teraz Małopolski Urząd Wojewódzki za opla omegę 
i opla vectrę zapłacił w sumie 236 tys. zł. Fot. GRZEGORZ SKOWRON

Drugi 
stopień

(INF.WŁ) Na drogach kra­
jowych Podkarpacia będzie 
obowiązywał tzw. drugi sto­
pień zimowego utrzymania. 
Na pierwszy nie ma pieniędzy 

poinformowali wczoraj 
przedstawiciele Generalnej 
Dyrekcji Dróg Krajowych 
i Autostrad.

Na Podkarpaciu jest łącznie 
719 km dróg krajowych, za któ­
rych przejezdność odpowiada 
Generalna Dyrekcja Dróg Krajo­
wych i Autostrad. 690 km obję­
te jest standardem drugim. 
Oznacza to, że jezdnia ma być 
odśnieżana na całej szerokości. 
Śnieg może zalegać do 4 godzin 
po ustaniu opadów, a błoto po- 
śniegowe do 6 godzin. Droga 
ma być posypana piaskiem lub 
solą, aby zlikwidować na niej 
śliskość. - Szczególnym nadzo­
rem obejmiemy drogę krajową 
nr 4 - zapewnia Wiesław Ka­
czor z-ca dyr. rzeszowskiego 
oddziału Generalnej Dyrekcji 
Dróg Krajowych i Autostrad.

(WOW)

Dziewięć lat 
po zbrodni
(INF. WŁ.) O zabójstwo, do 

którego doszło 9 lat temu 
w Rzymie, oskarżyła wczoraj 
krakowska prokuratura trzech 
mieszkańców Andrychowa.

Według prokuratury, we 
wrześniu 1993 r. w Rzymie trzej 
mężczyźni wtargnęli do miesz­
kania zajmowanego przez 
dwóch Polaków: Tadeusza T. i je­
go syna Jacka T. Najpierw dotkli­
wie pobili ojca, potem rzucili się 
na syna, który nie przeżył tej na­
paści. Na skórze Jacka T. bandy­
ci wycięli napis świadczący, że 
powodem zabójstwa jest zemsta; 
sądzili, że mężczyzna współpra­
cuje z włoską policją.

Włoskiej prokuraturze udało 
się ustalić nazwiska dwóch za­
bójców, których później sąd 
w Rzymie skazał zaocznie na ka­
ry 21 lat więzienia. ZaoPolakami 
rozesłano międzynarodowe listy 
gończe. W lutym b.r. jeden z po­
szukiwanych został zatrzymany 
przez niemieckie organy ścigania 
w Brandenburgii. Tamtejsza pro­
kuratura, z powodu niewłaściwie 
przeprowadzonej procedury eks­
tradycyjnej przez włoski wymiar 
sprawiedliwości, przekazała 
sprawę do Krakowa i we wrze­
śniu mężczyznę deportowano do 
Polski. Drugiego ze skazanych 
Policja zatrzymała w czerwcu 
w Andrychowie. Trzeci oskarżo­
ny o udział w zabójstwie został 
njęty w październiku na terenie 
Polski. Oskarżeni nie przyznali 
się do winy i odmówili składania 
wyjaśnień. Grozi im dożywocie.

(STRZ)

„Bereta” zatrzymany
(INF. WŁ.) Józef F. pseudonim „Bereta”, który od 15 grudnia był 

poszukiwany przez chrzanowską policję w związku z podejrze­
niem dokonania pobicia i zdemolowania chrzanowskiej restaura­
cji „Cyganeria”, został wczoraj zatrzymany w Piwnicznej przez 
nowosądecką policję i straż graniczną, gdy usiłował przekroczyć 
granicę. Dziś do Nowego Sącza wyrusza konwój, który przetrans­
portuje zatrzymanego do Chrzanowa, gdzie zostanie doprowadzo­
ny do prokuratury z wnioskiem o areszt tymczasowy.

Józef F. jest podejrzewany o to, że w niedzielę 15 grudnia dokonał 
pobicia jednego z klientów i zdemolowania chrzanowskiego lokalu 
„Cyganeria”. Zanim policja, wezwana przez ochronę „Cyganerii”, 
przyjechała na miejsce sprawcy zdążyli już uciec.

Przez 9 dni chrzanowscy policjanci ze wsparciem funkcjonariuszy 
z wydziału kryminalnego Komendy Wojewódzkiej Policji w Krakowie 
przeczesywali miasto w poszukiwaniu sprawców. Zdjęcia i dane-oso­
bowe podejrzanych zostały wprowadzone do Policyjnego Systemu In­
formatycznego. Dzięki temu „Bereta” został wczoraj zatrzymany 
w Piwnicznej. (Liz)

(INF. WŁ.) Małopolski 
Urząd Wojewódzki kupił dwa 
nowe samochody służbowe. 
Za opla omegę z silnikiem 
o pojemności 3,2 tys. cm 
sześć, i opla vectrę (2 tys. cm 
sześć.) zapłacono 236 tys. zł.

Piotr Wasilewski, rzecznik 
prasowy wojewody małopol­
skiego, podkreślił, że w prze­
targu uzyskano bardzo korzyst­
ne warunki - m.in. stały upust 
na zakup części (15 proc.) 
i usługi serwisowe (20 proc.), 
bezpłatne ubezpieczenie vectry 
i dużą zniżkę w ubezpieczeniu 
omegi. - Argumentem za zaku­
pem nowych samochodów było 
nie tylko spore zużycie tych, któ­
re posiada już urząd, ale także 
wymagania Biura Ochrony Rzą­
du. Często przyjmujemy VIP-ów 
i musimy spełniać wszełkie wy­

mogi stawiane przez BOR - po­
wiedział rzecznik.

Nowym oplem omegą bę­
dzie jeździł wojewoda Jerzy 
Adamik. Jego dotychczasowe 
auto służbowe (też opel ome­
ga, kupiony 2 lata temu) trafi 
do wicewojewody Andrzeja 
Harężlaka, który obecnie jeź­
dzi 7-letnim oplem omegą 
z 400 tys. przejechanych kilo­
metrów na liczniku. Nowy opel 
vectra będzie służbowym sa­
mochodem wicewojewody Ry­
szarda Półtoraka.

Starsze samochody przeka­
zywane są do użytku w inne 
miejsca - opel astra trafił do 
agendy urzędu w Tarnowie, 
ford - do agendy w Nowym Są­
czu, fiat tempra i żuk - do jed­
nostek Państwowej Straży Po­
żarnej. (GEG)

Trzy lata 
na szkołę

Krakowska firma budowla­
na Łęgprzem ma trzy lata na 
dokończenie siedziby Podha­
lańskiej Państwowej Wyższej 
Szkoły Zawodowej na nowo­
tarskim Kokoszkowie. Koszto­
wać to ma 11,5 min zł. Dyrek­
tor PPWS ds. inwestycji An­
drzej Madej jest przekonany, 
że termin zakończenia prac 
uda się przybliżyć.

Podhalańska Państwowa 
Wyższa Szkoła Zawodowa, któ­
ra w październiku rozpoczęła 
drugi rok istnienia, dostała 
w wianie od powiatu nowotar­
skiego budynek na przyszłą sie­
dzibę. Duży, nigdy nie dokoń­
czony internat dla Zespołu 
Szkól Rolniczych na Kokoszko­
wie zamieni się teraz w zespół 
sal wykładowych i ćwiczenio­
wych. (KS)

Dzięki zeznaniom pięciu świadków koronnych

„Krakowiak”
(INF. WŁ.) 31 osób, wśród których jest 

Janusz T. ps. „Krakowiak”, stanie przed 
krakowskim Sądem Okręgowym pod za­
rzutami handlu narkotykami i kradzio­
nymi samochodami oraz wprowadzania 
do obiegu fałszywych pieniędzy.

Według prokuratury, oskarżeni działa­
li w latach 1991-1994 oraz 1996-1998. 
Kradli samochody i je przemycali. Więk­
szość aut trafiała na granicę ukraińską 
lub białoruską, bądź do Lwowa. Głów­
nym oskarżonym jest Janusz T. ps. „Kra­
kowiak”, który - zdaniem prokuratury 
- kierował całym procederem oraz zama­
wiał i dostarczał tabliczki znamionowe 
z numerami identyfikacyjnymi silnika 
i nadwozia, montowane następnie w skra­
dzionych samochodach. Prokuratura

przed krakowskim sądem
ustaliła, że „Krakowiak” dostarczył aż 
340 takich tabliczek.

Handel kradzionymi samochodami nie 
był jedynym źródłem dochodu oskarżo­
nych. Według prokuratury, fałszowali oni 
pieniądze i wprowadzali je do obiegu 
w Krakowie, Częstochowie, Katowicach 
i Warszawie. „Krakowiakowi” prokuratu­
ra zarzuciła sfałszowanie 100 tys. dola­
rów, 50 tys. marek niemieckich oraz 100 
tys. złotych. W akcie oskarżenia znalazły 
się także zarzuty dotyczące handlu amfe­
taminą.

Ustalenie sprawców i przypisanie im 
zarzutów było możliwe dzięki zeznaniom 
5 świadków koronnych, czyli przestęp­
ców, którzy zdecydowali się obciążyć swo­
ich kolegów w zamian za zapewnienie

ochrony i odstąpienie przez sąd od wymie­
rzenia im kary. Jest wśród nich Krzysztof 
P„ skazany przez krakowski Sąd Okręgo­
wy na 7 lat więzienia w procesie dotyczą­
cym śmiertelnego pobicia kuriera przewo­
żącego w 1998 r. bombę przeznaczoną do 
zamachu na przywódcę jednego z krakow­
skich gangów.

Przeciw członkom gangu „Krakowia­
ka”, uznawanego za jedną z najniebez­
pieczniejszych grup przestępczych w Pol­
sce, prokuratura sporządziła już kilkana­
ście aktów oskarżenia. Znalazły się w nich 
zarzuty dokonania kilkunastu zabójstw 
porwań dla okupu, rozbojów, handlu bro­
nią i narkotykami, a także kradzieży 
i oszustw.

(STRZ)
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ospoMi
■ STOEN SPRZEDANY. 

Ministerstwo Skarbu Pań­
stwa sfinalizowało najwięk­
szą w 2002 roku transakcję 
prywatyzacyjną. Niemiecki 
RWE Plus AG przekazał 
wczoraj resortowi skarbu 
1,5 mld zł za 85 proc, akcji 
zakładu energetycznego 
STOEN SA.

■ HUTY DO WZIĘCIA. 
Termin składania wstęp­
nych ofert udziału w prywa­
tyzacji Polskich Hut Stali 
(PHS) SA upływa 10 lutego 
- poinformował Ireneusz Si­
tarski, wiceminister skarbu 
państwa. W sobotę Minister­
stwo Skarbu Państwa wysła­
ło do 12 potencjalnych inwe­
storów zaproszenia do pry­
watyzacji Polskich Hut Sta­
li SA. Zainteresowanie pry­
watyzacją PHS wykazywały 
dotąd cztery koncerny. Są 
to: amerykański US Steel, 
międzynarodowy LNM 
(obie firmy przeprowadziły 
już w PHS due diligence 
- badanie sytuacji ekono­
micznej spółki), a także 
francusko-belgijski Arcelor 
i niemiecki Thyssen Krupp.

■ VISTULA „STABILI­
ZUJE”. Zarząd spółki odzie­
żowej Vistula SA zamierza 
zbudować stabilny akcjona­
riat wokół PZU SA, który po­
siada 12 proc, krakowskiej 
firmy. Ma to pozwolić na za­
kończenie kryzysu wśród 
głównych jej akcjonariuszy. 
- Plan ujemy zbudować wo­
kół PZU stabilny akcjona­
riat, który będzie mógł fi­
nansowo udźwignąć kilku­
letnią inwestycję w Vistulę 
- powiedział wczoraj wice­
prezes spółki Michał Wójcik.

Koniunktura
t WIG 20 1168,82 (-1,4%)
t Polnord 10,00 zł (11,1%)
l Szeptel 0,95 zł (-16,7%)
I 1 dolar* 3,8642 zł (-0,56%)
t 1 euro* 3,9856 zł (0,07%)
t ropa naftowa** 30,49-30,54 USD
l Nasdaa*** 1359,92 11363,05)

■ ) kurs średni NBP
••) cena otwarcia na Międzynaro­

dowej Giełdzie Paliw w Londynie 
za baryłkę ropy Brent z Morza 
Północnego, z dostawą natych­
miastową

•■’)wskaźnik giełdy nowojorskiej 
Nasdag, wczorajszy kurs otwar­
cia, w porównaniu z kursem za­
mknięcia w dniu poprzednim 
(w nawiasie) (ś)

Hodowany w kraju karp po- 
zostaje wciąż najchętniej kupo­
waną przez Polaków rybą, 
zwłaszcza w okresie świąt Bo­
żego Narodzenia, gdy nabyw­
ców znajduje ok. 90 proc, jego 
hodowli. Ale w siłę rosną kon­
kurenci. Kilka lat temu sporym 
zagrożeniem wydawał się karp 
importowany z Czech, a obec­
nie łososie: norweski i islandz­
ki oraz rodzime pstrągowate.

- Hodowla karpia w Polsce od 
kilku lat utrzymuje się na stałym 
poziomie - między 20 a 22 tys. 
ton - twierdzi Witold Milczarze- 
wicz, główny specjalista w De­
partamencie Rybołówstwa Mini­
sterstwa Rolnictwa i Rozwoju 
Wsi. - To w zupełności wystar­
cza, aby pokryć krajowe zapo­
trzebowanie.

Czesi w odwrocie
Według szacunków resortu 

rolnictwa, hodowców karpia jest 
w naszym kraju kilka tysięcy, 
w tym około 300 dużych, w peł­
ni profesjonalnych .gospodarstw. 
Największe „zagłębie” znajduje 
się na Dolnym Śląsku w okoli­
cach Milicza, w Małopolsce 
(Bielsko-Biała, Kraków, Oświę­
cim), na Lubelszczyźnie. Karpie 
hoduje się też w okolicach Łodzi 
i Poznania. Trudno za to spotkać 
je w Polsce północnej. - To ryba 
ciepłolubna, tamtejsze wody są 
dla niej za chłodne - mówi Wi­
told Milczarzewicz. - Nielicz­
nych drobnych hodowców moż­
na znaleźć jeszcze w okolicach 
Torunia czy na Kaszubach, ale ze 
względu na krótszy o 2 miesiące 
okres wegetacyjny hodowla 
w tym rejonie nie przynosi zbyt 
wielkich efektów.

Karp importowany pochodzi 
głównie z Czech, Ukrainy i Li­

Na przyszły rok

Budżet podpisany
Prezydent Aleksander Kwaśniewski zgodnie z przewidywa­

niami podpisał wczoraj ustawę budżetową na 2003 rok.
Po raz pierwszy od wielu lat ustawa została podpisana jeszcze 

przed rozpoczęciem roku, w którym ma obowiązywać. Dochody 
budżetu w 2003 r. mają wynieść 155,67 mld zł, a wydatki 
194,41 mld zł. Deficyt wyniesie 38,7 mld zł.

W ostatniej fazie prac w parlamencie nad projektem przyszło­
rocznego budżetu zdecydowano m.in. o zwiększeniu o 70 min zł 
wydatków na warszawskie metro oraz zmniejszeniu o 3,1 min zł 
wydatków na Instytut Pamięci Narodowej. Sejm przyjął ogółem 
42 z 50 zgłoszonych poprawek.

Warto przypomnieć, że rządowy projekt przyszłorocznego bu­
dżetu zakładał dochody w wysokości 154,8 mld zł, przy 193,5 mld 
zł wydatków. Po parlamentarnych korektach dochody w 2003 r. 
wzrosną do 155,7 mld zł, a wydatki do 194,4 mld zł. Według zało­
żeń resortu finansów wzrost gospodarczy w 2003 roku wyniesie 
3,5 proc.

Dodajmy, że część ekonomistów i Rada Polityki Pieniężnej 
poddała krytyce ustawę budżetową jeszcze w fazie projektowania, 
wskazując na nierealność planowanych dochodów i brak podjęcia 
próby reformy systemu finansów publicznych. Na duży deficyt 
wpływ mają coroczne bardzo duże tzw.’wydatki sztywne - wyni­
kające np. z ustawowych zapisów dotyczących waloryzacji nie­
których świadczeń.

(OPR. DER)

Karp trzyma się mocno
Najwięksi konkurenci to łosoś norweski i pstrąg tęczowy

twy. Nie jest go dużo - według 
danych MRiRW, rocznie sprowa­
dzamy z tych krajów zaledwie 
ok. 1 tys. ton. Dwa lata temu 
- zdaniem naszych hodowców 
- polskiemu karpiowi poważnie 
zagroził czeski, tańszy od niego 
o około jedną trzecią (w 2000 r. 
kilogram sprzedawano po 4 zł, 
podczas gdy taka sama ilość kar­
pia krajowego kosztowała 
5,50-6,20 zł). Przyczyną nagłej 
ekspansji karpia z Czech na pol­
skie stoły była nadwyżka pro­
dukcji w tamtejszych gospodar­
stwach hodowlanych, którą od 
razu wykorzystała część naszych 
handlowców. W opinii Witolda 
Milczarzewicza, niewielka różni­
ca w cenie między polskimi 
a czeskimi rybami wynikła z fak­
tu, że w Czechach koszty hodow­
li są niższe, ze względu na tańsze 
pasze. - Czesi mają też lepsze wa­
runki klimatyczne, więcej słońca 
- dodaje Milczarzewicz.

Najgorsze jednak już minęło. 
Marek Antkowiak, dyrektor Pań­
stwowego Zakładu Budżetowe­
go „Stawy Milickie”, już na po­
czątku roku spodziewał się, że 
import karpi z Czech straci na 
znaczeniu. - Teraz spełnia tylko 
dodatkową funkcję.

Łosoś nadpływa z Norwegii
Pojawiła się za to nowa kon­

kurencja - łosoś norweski i is­
landzki, sprowadzane przez hi­
permarkety i drobniejszych 
handlowców. W 1999 r. do Pol­
ski przypłynęło z Norwegii 156 

tys. ton łososia za ok. 121 min 
USD (dane resortu rolnictwa), 
w 2001 r. - 127 tys. ton (warto­
ści 141 min USD), a w pierw­
szym półroczu 2002 r. - 49 tys. 
ton (38,5 min USD). Import z te­
go kraju, w ramach umowy 
EFTA, jest bezcłowy. Od paru 
lat zwiększa się też napływ ło­
sosi z Islandii - o ile w 1999 r. 
było to 1,1 tys. ton za 1,3 min 
USD, to w 2001 r. już prawie 10 
tys. ton (ok. 13 min USD). 
W pierwszym półroczu 2002 r. 
sprowadziliśmy prawie 6 tys. 
ton islandzkich łososi za ponad 
8 min USD.

- Kilogram świeżego łososia 
norweskiego w sklepach naszej 
sieci kosztuje obecnie 12,99 zł 
- mówi Agnieszka Suszko z Te- 
sco Polska. - Cena łososi wędzo­
nych, paczkowanych waha się od 
kilkunastu do kilkudziesięciu 
złotych za kilogram. Mamy też 
w ofercie 100 gramów łososia za 
3,99 zł - dodaje.

Karpia w Tesco można kupić 
za 6,99 zł za kilogram. - Są to ry­
by z polskich hodowli - podkreśla 
Agnieszka Suszko. Z jej obserwa­
cji wynika, że w okresie świątecz­
nym karp pozostaje nadal naj­
chętniej nabywaną przez klien­
tów rybą i trudno spodziewać się 
kresu jego dominacji, jednak ło­
soś rzeczywiście coraz bardziej 
zyskuje na popularności.

- Ceny łososia w Norwegii 
ostatnio spadły, więc i w Polsce 
powoli zbliżają się do cen karpia 
- twierdzi Agnieszka Kuty z biu­

O wyższości świąt
Ekonomistom kojarzą się nie tylko 

z duchowymi przeżyciami, ale i zwiększoną konsumpcją
Polska nie należy do rekor­

dzistów pod względem liczby 
świąt religijnych i państwo­
wych. Z kalendarzy wynika, 
że w 2003 r. przypadnie nam 
tylko 11 takich dni, w tym 
8 ustawowo wolnych od pracy. 
To tyle samo co na Węgrzech, 
w Irlandii i Szwecji. Znajduje­
my się jednak dość daleko od 
europejskiej czołówki - naj­
częściej, bo 18 razy do roku, 
świętują Hiszpanie, na dru­
gim miejscu, z 17 dniami 
świąt, znajdują się Niemcy.

„Średnia świętowania” w Eu­
ropie wynosi 14-12 dni. Tyle ra­
zy do roku obchodzą zbiorowe 
i religijne rocznice m.in. Szwaj­
carzy, Austriacy, Belgowie i An­
glicy, ale i nasi południowi są- 
siedzi - Słowacy i Czesi. Naj­
mniejszą ilością dni świątecz­
nych mogą poszczycić się Ho­
lendrzy (10), Turcy (9) i Rumu­
ni (8). 

ra prasowego Geant Polska. 
- Kiedyś był to towar luksusowy, 
teraz można zaliczyć go do ryb 
popularnych.

Choć w krakowskim hiper­
markecie Geant już wczoraj wy­
kupiono cały zapas filetów z ło­
sosia (18,99 zł/kg) i pozostał 
tam jedynie łosoś wędzony 
(16,99 zł/kg), Agnieszka Kuty 
wątpi, aby ryba ta wyparła z wi­
gilijnych stołów karpia (7,99 
zł/kg).

Marek Antkowiak z Państwo­
wego Zakładu Budżetowego 
„Stawy Milickie” nie obawia się 
o wynik rywalizacji karpia z ło­
sosiem. - Mimo promocyjnych, 
lekko zaniżonych cen, zmierza­
jących do opanowania rynku, ło­
soś zawsze będzie kosztował oko­
ło 20, a nie 9 zł za kilogram 
- mówi. - Cena karpia od- dłuż­
szego czasu utrzymuje się na po­
ziomie 8-10 zł.

Zdaniem Antkowiaka, o wyż­
szości karpia nad łososiem decy­
duje między innymi fakt, że ten 
pierwszy to produkt żywy, a dru­
gi - półfabrykat. - Żywe ryby 
uchodzą w wielu krajach za gwa­
rancję świeżości, co stwarza nam 
spore szanse, zwłaszcza w sytu­
acji, gdy Unia Europejska zapo­
wiada ograniczenie swoich poło­
wów morskich o 80 proc.

Dyrektor „Stawów Milickich” 
przyznaje jednak, że opłacal­
ność hodowli w ciągu kilku lat 
spadła z 30 do 2-3 proc. Jego za­
kład dostarcza ok. 1,8-2 tys. ton 
karpia, z czego blisko 90 proc.

Gdyby do 11 dni polskich 
świąt państwowych i kościel­
nych doliczyć jeszcze soboty, 
niedziele oraz urlopy, okazałoby 
się, że rzeczywista liczba dni 
wolnych od pracy wynosi 130 
w roku. To znacznie mniej niż 
w państwach Wspólnoty - wyni­
ka z danych Polskiej Konfedera­
cji Pracodawców Prywatnych. 
A jednocześnie dochód przecięt­
nego polskiego obywatela stano­
wi zaledwie 35 proc, średniej 
unijnej.

Ekonomistom święta kojarzą 
się nie tylko z duchowymi prze­
życiami, ale przede wszystkim 
- zwiększoną konsumpcją. Jak 
wynika z badań Zofii Kędzior 
z Akademii Ekonomicznej w Ka­
towicach, w 2000 r. w niedziele 
i święta na zakupy wybiera się 
2/3 polskich konsumentów, 
wśród których - co ciekawe 
- przeważają osoby z wyższym 
wykształceniem, głównie męż­

znajduje nabywców w grudniu. 
- Sprzedajemy wszystkim, po­
cząwszy od drobnych, detalicz­
nych odbiorców, po tych, którzy 
biorą od nas setki ton - mówi. 
- W tym roku cena wynosi 7 zl 
z VAT-em lub bez, w zależności 
od wielkości nabywcy.

- Polakom powoli zmieniają 
się gusta - zauważa z kolei Wi­
told Milczarzewicz. - O ile do tej 
pory karpie jadło się głównie na 
Wigilię, teraz sporo tych ryb za­
mawiają bary, smażalnie, hotele 
- konsumpcja trwa w zasadzie 
przez cały rok.

Mało wymagający rywal
Ostatnio poważnymi krajo­

wymi rywalami karpia stają się 
też pstrągowate, zwłaszcza 
pstrąg tęczowy. W latach 
1975-1996 odłowy tych ryb 
wzrosły niemal czterdziestokrot­
nie, hodowla wynosi obecnie 
(według różnych szacunków) 
7-9 tys. ton rocznie. Spora jej 
część trafia do Niemiec. Hodow­
la rozwija się - w odróżnieniu od 
karpia - głównie w wojewódz­
twach północnych, gdzie woda 
jest czysta, zimna i zawiera duże 
ilości tlenu.

W opinii specjalistów, sporą 
szansę na zdetronizowanie kar­
pia na polskich stołach miałby 
również sum afrykański - ryba 
wyjątkowo mało wymagająca 
w hodowli (jest wszystkożerny 
i potrafi oddychać tlenem atmos­
ferycznym). Jego mięso posiada 
ponoć doskonałe walory smako­
we. Do Polski suma afrykańskie­
go sprowadzono dopiero 
w 1989 r. z Holandii, więc ho­
dowla jest na razie niewielka 
- średnio 60-80 ton rocznie. Karp 
może więc wciąż spać spokojnie.

BEATA CHOMĄTOWSKA

czyźni. Badania Amerykańskie­
go Departamentu Handlu wyka­
zują, że przed świętami Bożego 
Narodzenia prezenty kupuje 
97 proc. Amerykanów, a święta 
powodują wzrost zysków z han­
dlu średnio o 19 proc.

Korzystny układ świąt w ka­
lendarzu stwarza kolejny powód 
do rozważań na temat ich roli 
w gospodarce - problem tak 
zwanych „długich weekendów”. 
W opinii niektórych ekonomi­
stów, dezorganizują one pracę 
urzędów i giełdy, w opinii in­
nych - dłuższy wypoczynek po­
prawia wydajność pracowników. 
Póki co, przed nami właśnie 
ostatnia taka już możliwość 
w tym roku - pierwszy i drugi 
dzień świąt Bożego Narodzenia 
wypada bowiem w środę 
i czwartek. Wystarczy więc 
wziąć jeden dzień urlopu, aby 
przedłużone ferie trwały pięć za­
miast dwóch dni. (B.CH.)

Kursy w kantorach - w złotych
KRAKÓW - dolar, skup: 3,800, sprzedaż: 3,870, euro, skup: 

3,900, sprzedaż: 3,980, funt, skup: 6,100, sprzedaż: 6,200, frank 

szw. skup: 2,600, sprzedaż: 2,700, korona czeska, skup: 0,1240, 

sprzedaż: 0,1290, korona słowacka, skup: 0,0940, sprzedaż: 

0,0980.

NOWY SĄCZ - dolar, skup: 3,850, sprzedaż: 3,935, euro, skup: 

3,950, sprzedaż: 4,035, funt, skup: 6,150, sprzedaż: 6,250, frank 

szw., skup: 2,690, sprzedaż: 2,750, korona czeska, skup: 0,1235, 

sprzedaż: 0,1290, korona słowacka, skup: 0,0920, sprzedaż: 

0,0970.

RZESZÓW - dolar, skup: 3,810, sprzedaż: 3,920, euro, skup: 

3,900, sprzedaż: 4,020, funt, skup: 6,090, sprzedaż: 6,200, frank 

szw., skup: 2,660, sprzedaż: 2,750, korona czeska, skup: 0,1240, 

sprzedaż: 0,1370, korona słowacka, skup: 0,0900, sprzedaż: 

0,0980.

(DER) (EWAF) (KIM)

Tabela NBP nr 247/2002 (z 23 XII) Kurs średni zmiana w %
Australia 1 AUD 2,1811 -0,73

Czechy 1 CZK 0,127.2 -0,39

Dania 1 DKK 0,5366 0,04

Estonia 1 eek 0,2548 0,12

Japonia 1OO JPY 3,2230 0,21

Kanada 1 CAD 2,4928 -0,76

Norwegia 1 NOK 0,5463 0,00

Szwajcaria 1 CHF 2,7291 0,20

Szwecja 1 SEK
' W

0,4358 Ir -0,21

UGW 1 EUR 3,9856 0,07

USA 1 USD 3,8642 -0,56

Węgry 100 HUF 1,6897 0,20

W. Brytania 1 GBP 6,1994 -0,45

MFW(SDR) 1 XDR 5,2301 0,13

Otwarte Fundusze Emerytalne 
wartości jednostek rozrachunkowych z 19.12.2002 r.

— -i- SW MS C, SM SMŚmMMMWSSSSM W* S- S wSMMWń SS

Na rynku międzybankowym złoty w przedwigilijny ponie­

działek pozostał stabilny. Po południu za dolara płacono 

3,87 zł, a za euro 3,98 zł.

OFE 20-12-2002 19-12-2002 zmiana w proc

AIG 14,42 14,43 -0,07

ALLIANZ POLSKA 15,17 "15,18 -0,07

BANKOWY 15,46 15,47 -0,06

COMMERCIAL UNION 15,89 15,90 -0,06

DOM 15,64 15,65 -0,06

EGO 15,48

KREDYT BANK 13,40 13,42 -0,15

ING NATIONALE NEDERLANDEN 16,56 16,56 0,00

SAMPO 16,39 16,42 -0,18

ERGO HESTIA 15,69 15,71 -0,13

PEKAO 14,42 14,42 0,00

POCZTYLION 14,54

POLSAT 15,96 15,98 -0,13

PZU (Złota Jesień) 15,58 15,59 -0,06

SKARBIEC-EMERYTURA 14,75 14,75 0,00

CREDIT SUISSE 15,28 15,29 -0,07__

ZURICH 15,54 15,55 -0,06
SSSSSSSS
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Wkrótce Święta - czas, kiedy chcemy być bliżej najbliższych.
Chcemy porozmawiać, życzyć szczęścia.

Netia pragnie pomóc spełnić te życzenia. Dlatego przez 9 świątecznych dni, 
od 24 grudnia 2002 r. do 1 stycznia 2003 r., wszyscy Klienci Netii mogą 
rozmawiać 23% taniej.

Promocja „Świąteczne rozmowy 25% taniej” dotyczy Klientów korzystających 

z usług Netii i Netii 1055.

www.netia.pl
infonetia: 0 801 802 803
Całkowity koszt połączenia równy cenie jednej jednostki taryfikacyjnej.

p

Świąteczne rozmowy 
25% taniej 

/%. 'h
Z- -/^wR*' z ó z'X

‘ ^*4' ">Ą,.

Łączymy się z Państwem w ten wyjątkowy czas.
» ■Z' t

Życzymy radosnych i rozmownych Świąt.

http://www.netia.pl
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23 grudnia 2002 r. Notowania Giełdy Papierów Wartościowych sesja nr 2467
Mnłnuf^nło nmlrii iorlnnlifann NOtOWdlliS CldflłB - OOdSURlOWdRIB

KURS
AKCJE

KURS
Zmia- 
na %*

OBRÓT
Ry- 
nek

P/BV 
C/WK

P/E
C/Z

KURS
AKCJE

Ostatni 

kurs 

zł

Zmia­
na %*

OBRÓT
Ry- 
nek

P/BV 
C/WK

P/E
C/Z Min.

zł
Maks, 

zł
Otwarcia 

zł

Zamknię­

cia zł

Wartość 
(tys. zł)

Wolumen 
(sztuki)

Min. 

zł

Maks, 
zł

Wartość 
(tys. zt)

Wolumen 
(sztuki)

3,12 34,50 7Bulls 10,00 0.0 0,0 0 w 6,61 ______ X Akcje
5,80 41,10 Agros . . .......... .. 5,80 0.0 0,1 12 w 0,25 X 0,11 5,90 4Media 0,12 0,11 -15,4 148 616433 R 0,11 XS
0 40 1 61 0,44 10,0 0,1 100 R 0,25 X i 39,40 76,50 Agora 50,10 50,00 1,0 2624,7 26294 P 2,76 44,49 i

2,93 15,50 BCZ 4,10 0.0 0.0 0 P 2,70 X
13,40 30,00 AmerBank 13,40 13,4 0,0 0,1 5 W 2,78 X?
15,10 39,30 Amica 34.00 34,70 1.2 149,6 2159 P 1,60 22,70-

4,95 19,10 Bauma 5,85 0.0 0.0 0,0 W 0,68 X 38,00 69,80 AMS 40,10 40,00 0.0 8 100 W 14,36 Xś
8,70 25,80 Apatór 23,60 23,10 -2.9 14,6 315 P 1.41 16,39:

0,30 1,40 Beefsan 0,35 -7,9 01 100 w 0,50 X 0.11 24,90 Apexim — 0,18 0,0 0 0 w X X :

0,48 10,80 Best 0,61 1,7 0,3 235 w X X
0,30 4,12 Atlantis 0,35 0,35 0,0 2,1 3000 R 0,33 X>

47.50 75,50 Bank Handlowy 73,60 74,20 0,0 52,6 356 P 1,56 48,72 5

5,50 12,85 Będzin 8,25 15,4 5,0 300 w 0,42 12,20 0,65 2,30 BtCk ............ 1,00 1,06 7,1 5,3 2836 R 0,51 XŚ
2,36 6.35 BIG BG 3,26 3,30 0,3 481,6 73135 P 1,63 11.10 i

4,93 14,95 Bielbaw 7,50 10,3 0,0 1 R 0,19 X 4,08 7,55 Boryszew 7,20 7,40 4.2 18 1247 P 1.23

0,21 1,70 Budopol 0,31 -3,1 0,3 469 R 0,14 X
36,40 80,30 BOS 47,10 47,70 2.1 27,5 289 P 1,11 X>

! 145,00 304,00 BPH PBK 268,00 276,00 3.0 5028,8 9185 P 1,59 25,17!

0,70 7,30 Bytom 1,00 0,0 0.1 40 W X X i 70,60 145,50 BRE 88,20 87,70 0.2 352,3 2006 P 1,09 68.92!
17,00 33,10 Budimex 29,10 29,20 2.5 11.1 190 P 1,33 174,14 8-

0,56 1,70 CenStalGd 0,71 4,4 46,9 33565 R 0,16 X 17,70 78.20 BZWBK 69.00 70,10 1.6 4707.9 33903 P 2,05 25.77

24,50 42,20 Drosed 27,10 0,0 0,0 0 W 0,72 X
2.75 7,10 Centrozap 2,94 2,94* 6.9 0 1 W X 0,18 8

19,40 43,50 “Cersanit 41,60 42,10 1.7 23,2 277 P 3,74 169,17!

0,26 2,23 Ekodrob 0,47 0,0 1,4 1500 W X X i 22,80 66,OÓ Comarch 26,60 26,90 1,9 170,6 3180 P 1,47 ”29,99 ii
i *66,00 138,00 ComputerLand 87,00 88,10 1.3 622,1 3556 P 3,40 20,94!

0,27 2,10 ElmontWar 0,39 5.4 2,0 2645 R 0,16 X 6,70 30,00 css...............— T" 11,70 12,45 6,4 1,4 56 P 1.16 101,84 I

0,38 6,45 Enap 0,99 0,0 0,0 0 R 1,78 X
1,00 2,33 DB24 1,03 1,06 2.9 3,6 1713 W 1,91 39,67 8

24,60 49,80 Dębica 48,30 48,30 -0.8 174 1796 p 1,0S 12.76*

1,17 9,00 Energopol 1,26 0,0 0.0 0 R 0,12 X 31,20 109,00 Echo 34,50” 35,00 0,0 484,7 ’ 6'9'76 p 1.62 30.82:
5,65 24,80 Efekt _ 6,00 6,35 3.3 14.7 1171 R 0,26 7,03 i

0,02 5,00 Espebepe 0,09 -10,0 0,2 1000 W X X i 23,50 242,00 EFL 39,00 29,70 -3.3 22,5 377” W 1,77 19,45 *

1,35 3,14 Fasing 1,46 8,1 3,2 1100 R 0,12 7,86
12.50 24,70 Elektrobudowa 19,85 13,15 1,2 39,1 1499 P oysę 11,51 8

i 12,70 16,00 Eldorado — 14,80 0,0 0 0 P 1.52 11,735?

0,75 13,00 Ferrum 0,75 0.0 0-,0 0 R 0,09 X 1,14 46,70 glektrim 2,03 2,05 1.5 452,4 110314 P 0,05 Xg
0,50 2,45 Elektróex 0,47 0,53 6,0 21,6 21400 R 0,35 XB

0,24 2,30 Fon 0,25 0,0 0,0 0 W 0,18 X 3,50 37,00 Elkop — 3,51 0.0 0 0 R 0.18 X8

21,10 32,90 Fortis 26,30 5,2 23,6 462 W 0,77 13,50
4^ 14,30 Elzab — 7,60 0,0 0 0 R 0,27 3,26?;

i 35.90 52,60 — 36,00 0,0 0 0 P 5,22 20,42:

1,80 4,00 Gant 1,80 0.0 0.0 0 R 0,60 x 5.55 44,50 Energopłd — 7.15 0,0 0 ‘ 0 R 0,20 Xi;
5,50 27,00 Energopn — 5,95 0.0 0 0 H 0,27 X*

1,80 9,60 Garbarnia 1,80 0.0 0,0 0 W 0,94 X 15.35 32,10 Farmacol — 28,59 0,0 0 0 P 1,18 7,31 5

8,00 21,10 GKI _____________ 8,50 0,0 0,0 0 W 0,85 X 3,60 3,90 Forte 3,55 3,79 -0,3 1,2 162 P 0.60 16,59!
13,90 38,60 Frantschach 37,10 37,30 2,5 51,4 690 P 2,6C 13,88 8

2,67 6,75 GPRD 6,20 0,0 3,0 240 W 1,95 5,80 0,37 4.20 fietin 0,75 0,75 -1,3 44,5 29689 R 1,00 x 8
13.25 59,60 Groclin 58,50 58,30 -0,3 60,7 520 P~ 2,80 1Z27!

50,50 63,00 Grajewo 55,00 0.0 0,0 0 P 1,16 9,99 0,81 2,07 Roga 1,68 1,68 -1,2 486,8 144951 R 1.46 X$

3,55 12,00 Hutmen 5,10 -7.3 10,2 1002 R 0,18 X 0,31 28,80 riowpli 0,33 0,31 -6.1 104.3 - 173590 R 0.07 X8
3,45 4,95 Rydrotor 4,09 4,09 -0,2 3.5 433 R 0,31 4.35?

12,20 27,00 Hydrogd 16,00 0,0 0,0 0 W 0,77 15,38 0,50 4,89 (Group 0,82 0,82 0,0 7,1 4425 R 0,27 ______ X8

8,50 20,50 Hydrobud 11,00 0.9 6,4 290 R 0,43 18,19
4.91 26,00 lmpexmet 6,90 6,90 3,0 13,8 1000 P 0,20 7.57 v

214,00 399,50 ING BSK 381,00 384,00 0,0 213,4 279 P 1,83 51.29 S

0,10 7,95 IBS 0,13 0.0 0,0 0 W X ___ X 2,ąi 14,65 lnteria.pl 3.15 ' 3,10 -0,6 36,6 5866 R 1.1^ X8
10,00 22,00 Irena 10,05 10,10 -1,5 43,7 2227 P 1,02 XS

15,75 27,00 Indykpol 20,50 9,6 4,0 98 P 1,19 X 36,00 59,90 Jelfa 46.90 48,20 3.2 75,7 799 P 0,93 13.62

2,56 9,30 Instalkrak 2,56 0,0 0,0 0 W 0,44 X
12,50 23,60 Jutrzenka 17,75 17,75 0,0 34,3 965 P 0,55 X8
4,59 19,50 Kable 4,55 4,59 -5,4 15,5 1694 R 0,18 X8

0,47 1,38 Instal 0,64 6,7 1,7 1318 R 0,19 4,93 3,24 7,10 Kable Holding 4,81 5,20 8,3 452,3 44240 W 0,97 x$
37,10 51,80 Kęty 49,80 49,00 -1.4 741,3 7660 P 1.97 “i90,80 5

1,45 4,50 KZWM 1,85 0,0 0,0 0 W 0,32 99,11 10,00 25,00 kSńw 13,05 13,40 3.5 5651,7 Ż1Ż695 P 0,68 ______ X?

0.07 2,84 ŁDA 0,08 0,0 0,1 304 W X X
8,60 51,50 Kogeneracja 9.15 9,15 0.0 29,7 1657 P 0,23 X8
4,50 11,35 "Rornpap — 6,95 0,0 • 0 0 R 0,61 19,81 :

1,00 2,15 Masters 1,38 11,3 1,9 785 R 0,57 5,60 14,30 Kopex — 10,80 0.0 0 0 R 0.33 X8
2,64 3,60 Krakchemla 3,12 3,12 0.6 0,6 100 R 0,27 3,54!

’ 1,52

3,76

5,20 Milmet 2,49 -4,2 1,0 200 R 0,15 X 13,85 19,50 Kredyt Bank PBI 14,90 15,30 0.7 369,4 12150 P . 1,24 X 8

19,80 Muza 4,89 1,9 623,5 63623 R 0,57 x
31,40 47,00 Krosno 37,30 39,90 3.6 19,9 254 P 0,84 16,57 $
4,88 7,95 Kruszwica 5,20 5,25 1,9 30.9 2976 P 0,64 xs

1,40 5,95 Nafta 1,90 1,6 0,2 50 R. 0,33 X 10,00 24,90 Lentex 15,70 15,70 0,0 9.8 313 P 0.63 20.72
16,00 27,50 CG PetroBank — 18,30 0.0 0 0 W” 1,49 X¥

7,61 17,50 NDA 11,95 0.0 0,0 0 W 0,70 S X 47,00 193,00 LPP 195.00 193,00 ' 1,6 408,5 1051 P 4,22

5,30 20,00 Novita 6,15 0,0 0.0 ________0 R 0,33 X
0,68 12,10 LTL — ' 1,09. 0.0 0 0 R 1,84 x 5
1,25 2.47 Lubawa 2,32 2,37 0,4 12,3 2595 R 0,32 4.37?

0,58 1,58 Odlewnie 0,60 -20,0 0.3 249 R 0,74 x'- 3.12 Ś2.6Ó Macrosoft 5,25 5,70. 1.8 8.2 746' R 0,97 X5i.
8,85 13,15 Manometry — 9,50 0.0 0 0 W 1.13 X8

0,89 4,10 Paged 1,05 0,0 0,5 248 R 0,15 X 0,34 10,75 MCI 0,38 0,37 -2.6 50,3 67092 R 0,41 xf

1,80 6,00 Pekabex 2,28 0,0 16,0 3500 W 0,21 X
20,50 36,10 Mennica 21,00 21,00 2,4 10 239 P 0,56 58,76
6,90 11,00 Mieszko 9,85 9,95 0.5 210,3 10632 P 1,40 9,29 5

1,95 20,60 Pekpol 1,95 0,0 0,0 0 R 0,21 X 10,00 15.90 Mitex 14,30 14,30 ' -5.3' 0,3 10 W 2,01 10.37 !
0.73 5,70 Mostalexp 1,24 1,26 0,8 54,7 22167 P 0,26 Xłł

0,81 7,50 Pemug 1,51 0,7 4,8 1596 W X 0,45 16,10 Mostalgd 0.49 0,45 -6,2 149,2 164342 R 0,10 xi

9,20 13.00 Permedia 10,25 0,0 0,0 0 W 1,09 9,05 7,95 14,30 Mostalpłc 9.35 9,05 -4.2 20,4 1119 R 0.30 12,38k>
4,51 9,30 Mbstalsdl 4.68 4,81 -0.2 5 538 P 0,43 82.60

1,66 13,00 Polna 1.8Ó 7.1 1,5 425 R 0,14 X 5,00 13,25 "Mośtalwar ■8.65" 8,90 3,5 2,9 169 P 0,67 11.35 Ł
0,90 9,35 Mostalzab 1,18 1,20' 0.0 7,4 3115 R 0,22 X?

9,95 18,65 Ponar 12,40 0,0 248,0 10000 W 0,43 66,74 4^50 9,60 MpecWró . 4,75 4,75 ó.o ÓT 73 P 0.58 9,66 i?

10,15 40,00 Pozmeat 12,95 0.0 0,0 0 W 0,90 ___ X
1,59' 72,70 Netia 3.04 3,09 0,7 250,6 40707 P X x£
0,04 1,83 Ocean 0,12 0,14 7.7 25,1 96148 w X X¥

1 00 6 00 Protektor 1,72 0,0 0,0 0 W 0,30 X 9,90 16,30 Okocim 13,20 13,10 -0.8 122,5 4660 p 0,81 96J8 8

0,20 1,64 Próchnik 0,20 0,0 2,3 5836 W x’
9,00 11,65 0>awa 11,20 11,20 2,3 1,3 60 R 0,73 6,70:8

13,15 36,20 Onet.pl 15,50 15,70 1,3 23,6 748 P 1.08 45.64 :

0,89 2,75 Sanwil 1,14 0,0 0,0 0 R 0,21 ___ X 5.45 43.00 Optimus 6,10 6,10 -0,8 116 9445 p 9,03 X.
12,40 25.1Ć Orbis —- - 17.05 ■17.30 1.2 1127 32860 P 0,57 26.43:

1,61 7,40 Skotan 1,99 19,2 0,6 150 R 0,15 7,27 11,05 29,70 Orle 21,10 21,10 0,0 1.7 42 P 0,91 6.82 5
0,18 0,18

0,20 1,33 Tonsil 0,27 8,0 1,2 2290 W X X
razur

6o:oo 115,00 Pekao 91,60 92,50 1,2 10417,8 56394 P 2,26 18,83 ;

0,22 0,70 TUP 0,38 -2,6 1,6 2267 R 0,40 X 6,75 26,00 Pepees 7,15 7.20 -1.4 14,5 1000 R 0,12
25,60 39,60 PGF........................... ■ 28,40 2S.4Ó 1.4 307.4 p 1,49 2158 55

11,60 39,90 Unimil 38,90 2,4 13,0 167 P 1,57 11,23 0,34 9,10 Piasecki 0,37” 0,37 -5.1 " 2,2 3000' W X X 8;

1,46 6,80 Wafapomp 2,52 -6.3 2,8 ’560 W 0,24 X
15,10 22,90 PKN 17,60 17,75 1.4 11053,8 310684 P 1,03 26,42

Polfa Kutno 15Ó.ÓÓ 160,00 ---- 3.2 118,3 391" P 2.41 14,01 :

1,74 4,10 WFM Oborniki 1,90 ___ 0.0 0,0 0 X 3.1Ż 7,80 Polifarb CW 7,60 7,65 0.0 56,6 3725 P 0.97 36,66 :
n i u,ui 13,05 21,60 Poligrafia 16,95 0,0 0 0 P 1,38 X

22,00 34,60 Wistil 31,90 13,5 0 1 1 W 0,33 6.87 4,70 12,10 Pollena 4.70 4.51 -8.0 rra- 1219 R 0,41 Xgi

0,85 14,20 Yawal 1,59 1,9 10,8 3445 X
8,65 17,40 Polnord 9,00 10,00 11,1 82,2 4276

R 0,25 1,30 16.70' PPWK 2,60 2,67 U 5.2 992 R 0.31 Xg

3,13 8,50 ZEG 3,80 0.0 0,0 0 R 0,16 5,27 3,54 6,00 'Prochem 5,65 5,85 -0.8 127,7 10894 R 0,66 36,99:
' 2.7Ó 5,80 Prójprzom 3,45 3,62 0,0 913,9 132450 R 0,58 10,01 ś

9,85 27,80 ZEW 11,50 0,0 0,0 0 W 0,34 X 71,00 163,00 Prokom...... " ’ 124,00 125,50 0,4 1070,3 4265 P 2,67 ~K3BI

20,30 20,30 ZMDA 20,30 0.0 162,4 4000 W
4,41 16,00 Prosper 4.70 4,78 1.7 76,4 8122 P 0,28 5,92 5?
4,20 8,80 Rafako 4,33 4,37 0.0 50.5 5801 P 0.57 4.29 8

19.95' 39.70 Relpol 26,60 27.30 0.4 8.4 155‘ R 0.79 X55
... i ’ • * > ««_____». 1,83 3,26 Remak 2.42 2,52 2.9 16,3 3390 R 0,25 8,oo;
wanusu iiiubksuw mtnuuwyuii 1,89 4,17 Rolimpex 4.17 4,17 0,5 114,7 13788 P 1,36 11,27 s

** 6,55 11,10 Ropczyce 6,80 6,80 0.0 68 .5000 R 0.29 5.01 .
KURS Zmiana dzienna 

(w %) zamk./zamk.

24,30 32,50 Sanok 29,70 29,40 1.7 47,1 810 p 0,81 11,66
1,22 11.50 Ślmple ............ — 2,17 0,0 0 0 R 0,63 334,50

Otwarcia Zamknięcia 8,65 59,00 Softbank 10,70 11,05 2.8 485,4 22353 P 1.52 ___ x §

WIG 14 1.22,51 14 294,29 1,3 1,33 2,60 Sokołów 2,40 2,42 0.8 115,7 23925 P 0,86 X55
1.12 14,50 Stalexport 1,38 1,44 3.6 12.5 4441 W X XS;

WIG 20 1 154,92 1 168,82 1,4 9,15 14.50 Stalprod 11,26 11,95 0.4 0.7 31 P 0,62 1’2.17

MIDWIG 940,39 946,87 0,5 12,00 Stalprofi 11,00 11,00 0.5 4,4 200 R 0,55 3.69 5
7,05 19,70 Śterpro 7,35 7,50 6.4 70.5 4758 P 1.21 12,64 i:

NIF 58,85 59,14 -0,8 21,40 39,00 Stomil Olsztyn 38,40 39,00 0.0 40,6 524 P 1.60 10,57 a
WIRR 1 303,48 1 307,80 -0,4 “ -1.6B- 2,89 Strzelec 2,00 2.Ó1 -0,5 34,6 8641 P 0.82 X :¥

TECHWIG 346,83 349,14 0,5 7,20 22,50 Suwary 19,35 19,25 -0,5 7,1 185 R 1,09 :29,91:?
0,77 3,94 Swarzędz 0,78 0,79 1.3 14,2 9143 R 0,60 X

WIG-BANKI 23 659,03 24 005,75 1,3 0,95 36,30 Szeptel 1.15 0,95 -16,7 731,2 346334 R 0.16 X §
WIG-BUDOW brak danych brak danych brak danych 8,50' 28,80 Taiex 14.20 14,00 -5.7 5,6 200 P 1.15 6^72 §

2Ś.ÓÓ 194.00 Tclmax 32,40 32,00 -4.5 5.2 81 R 1,20 17.71®
WIG-INFO 9 095,85 9 223,57 1,0 0,38 2,44 TTM 0,42 0.42 0.0 0,9 1069 R 0:74 ___ .. x;.:
WIG-SPOZYW 12 606,22 12 611,08 0,1 10,20 26.70 TP SA 12,40 12,40 0.4 13356,3 537349 P 1,32 343.59 li

WIG-TELEKOM 5 914,91 5.919,59 0,5 18,00 36,70 TRAS 32,30 33,00 1.5 23 352 P 3,21 53,31 $;
14,70' 16,50 TU Europa — 15,90 0.0 0 0 W 2,21 13,68 :

1,70 8,00 Vistula 1,85 1,82 1.7 3,7 1017 R
P

0,17 xiii

1,22 2,75
W.Kruk
Wandalex 2,00 2,03 1.5 19.1 4750 R 0,92 26,96 ?i

90,10’ 139,00 Warta 122,59 122.50 -2.8 1,2 5 ~W 1,28 13,69 55
14,85 25,90 Wawel — 21,50 0,0 o- 0 R 0,78 8.43 śuzds uuuuuzau 1,87 3,45 Wllbo ' ..................... 1,90 1,93 1.6 95,4 24999 P 0,41 X 8;

3,10 12,35 Wólczanka ............... 3,10 3,15 1.6 7.5 1182 R 0,10 X8i
13.90 20,90 ŻhuE — 15,95 0,0 0 0 R 0,59 4.99 s
18,80 34,90 ZREW - 34.90 34.90 0.0 106,3 1523 R 0,89 02 g

166.00 39.8.00. Żywiec ,„.3.M,.9,0>>x ,.389.,.5O . „ifU,.,,.. ....... „2.Ż,A. p K44 58.1“ ii

ierwsza w tym tygodniu, ale ży tłumaczyć takie zachowanie in- Akcje NFI
1-/ ostatnia przed świętami Boże- 
X go Narodzenia sesja nie przy­
niosła zaskakujących wydarzeń 
- obroty były niewysokie, a kupują­
cych niewielu. Dość powiedzieć, że 
wczoraj wartość transakcji sięgnęła 
zaledwie 70 min złotych.

Mimo wszystko dał się zauważyć 
popyt na akcje niektórych spółek 
- głównie uznawanych za tuzy war­
szawskiego parkietu. Kupowano 
więc Pekao, BPH PBK, PKN Orlen. 
Na brak zainteresowania nie mógł 
narzekać Softbank. Warto zwrócić 
uwagę, że doniesienia o zmniejsze­
niu zaangażowania w KGHM przez 
Deutsche Bank Trust Company nie 
spowodowało wyprzedaży walorów 
spółki. To dziwne i' chyba tylko 
przedświątecznym lenistwem nale-

westorów.
Tymczasem na świecie inwesto­

rzy kalkulują ewentualne koszty, ja­
kie poniosą gospodarki rozwinię­
tych państw w przypadku ataku 
USA na Irak. Ponieważ groźba woj­
ny staje się coraz większa, a strajk 
„naftowy” w Wenezueli straszy cały 
świat, trwa wyszukiwanie spółek, 
które mogłyby, ewentualnie przy­
nieść zyski w przypadku wzrostu 
cen ropy. Jeżeli ceny nie skoczą do 
nieracjonalnych pułapów, poprawić 
wynik mogą firmy z sektora petro­
chemicznego, ale stracą te biznesy, 
w których znaczna część kosztów 
to właśnie koszty paliw. Już teraz 
nikt nie kwapi się do kupowania pa­
pierów towarzystw lotniczych.

(DER)

3,00 3,38 01 NFI 3,29 3,38 1,8 113,1 16 984 0,58 99,89 |
2,00 2,08 O2NFI 2,03 2,00 -2,9 28,6 7 092 0,47 X g
3,85 4,49 O3JUPITER 3,80 3,85 -1.3 681,1 88 991 0,73 x i?
3,14 3,48 O4PRO 3,20 3,14 -1,3 82,2 12 973 0,66 X 55
2,02 2,19 O5VICT 2,03 2,02 -3,3 44,0 10 824 0,46 X 55
4,19 4,48 O6MAGNA 4,08 4,19 1.2 119,3 14 347 0,60 8,56 S
1,29 1,45 O7NFI 1,30 1,29 -1,5 47,8 18 451 0,46 X 8:

10,00 10,60 O8OCTAVA 10,10 10,10 -1,5 132,2 6 545 1.31 X s
7,55 7,65 09KWIAT 7,60 7,55 • -0,7 109,0 7 204 0,93 x ':
2,35 2,85 10FOKSAL 2,36 2,35 -3,7 595,9 129 812 0,81 x g
1,32 1,45 12PIAST 1,32 1,32 -2.2 30,6 11 540 0,48 X g
3,30 4,39 13FORTUNA 3,30 3,30 -0,6 47,9 7 256 0,61 109,48 5?
3,10 4,19 14ZACH 3,11 3,10 -0,3 100,6 16 217 0,59 16,17 g
7,70 8,15 15HETMAN 7,70 7,70 0.7 162,4 10 489 1,18 ___ X jg

Obligacje skarbowe (trzyletnie)
TZ0203 100,01 100,01 0,0 478,3 2 366
TZ0204 99,56 99,60 0,0 335,7 1 667

— TZ0205 98,55 98,28 -0,2 381.7 1 920
TZ0503 100,10 100,00 -0,2 152,5 754
TZ0504 99,56 100,00 0,1 365,1 1 810
TZ0505 98,20 98,26 -0.2 278,3 1 400
TZ0803 99,67 99,90 0,1 220,8 1 095

—
TZ0804 98,26 98,51 0,3 942,7 4 734
TZ0805 98,54 98,23 0,1 98,1 493
TZI1O3 99,67 99,71 0,0 144,6 718
TZ1104 98,48 98,49 0,2 410,3 2 063
TŹ1105 98,55 98,60 0,1 334,0 1677

*) ING - wycena dnia poprzedniego

•

Fundusze inwestycyjne 23-H-20K zmiana w %

Arka 3 (zrównoważony) 11,05 -0,18
Arka 1 (akcji FIO) 10,11 -0,20
Arka 24ochrony kapitału) 17,73 0.00
Arka Obligacji FIO 10,58 0,09
CA IB SFIO (rynku pieniężnego) 1656.19 0,07
CA IB FIO (akcji) 124,51 0.13
CA IB FIO (obligacji) 149,87 0,01
CA IB OFI TOP AMERYKA 55,71 1,18
CA IB OFI TOP EUROPA 57,79 0,66
CA IB SFIO Aktyw. Zarządzania 1.10 -0,47
CU FIO Depozyt Plus 107,54 0.06
CU FIO Obligacji 115,04 0.11
CU FIO Polskich Akcji 109,92. -0.10
CU SFIO SI PPE 112,86 0,15
SEB 1 124,33 -0,06
SEB 2 179,59 0,08
SEB 3 104,59 -0,08
SEB 4 139,46 0,11
SEB 5 125,14 0,05
PBK Atut 1 8,86 -0,34
PBK Atut 2 21,33 0,09
PBK Atut 3 4,97 -0,40
PBK Atut 4 5,01 •0,20
PBK Atut 60 plus 11,58 -0,09
PBK Atut 5 112,41 -0,12
DWS (zrówn.) 191,02 -0,20
DWS (dłużny) 191,01 -0,13
DWS (akcji) 183,51 -0,17
DWS (akcji plus) 83,13 -0.08
DWS (pieniężny) 150,52 0,05
DWS (emerytalny) • 13,60 0,00
DWS (euroobligacji) 1273,54 -0,21
DWS (pieniężny plus) 134,40 0,05
DWS (Top 50Europa) 63,43 0,40
DWS Konwergencji 101,64 0,03
DWS Top - 25 Małych Spółek 103,65 0,30
lnvesco ZPD FIO 10,46 -0,19
fnvesco PD OFI 17,38 0.00
GTFI Skarbowy RP 133,42 0,06
GTFI SFIO Premium PK 134,86 0,05
GTFI FIO OS 149,43 0,18
GTFI Salomon FIO AAA 99,84 0,09
ING (akcji) *) 110,53 -0,03
ING (akcji 2) *) 104,69 - -0,25
ING (zrówn.) *) 138,35 0,02
ING (obligacji) *) 156,02 0,10
ING (obligacji 2) ’) 125,04 0.17
ING (emerytura) ’) 125,57 0,07
ING (gotówkowy) *) 159,00 0,04
ING (eurociick) *) 99,01 -0,09
KB Akcja FIO 107,51 0,36
KB Pieniądz FIO 103,98 0,05
KB Obligacja FIO 105,49 0.07
UniKORONA (zrówn.) 117,77 0,07
UniKORONA (pień.) 109,55 0.11
UniKORONA (akcji) . 56,83 0,07
UniGLOBAL 17,76 0.68
UniXXI Wiek 70,02 -0.71
UniKORONA (obligacje) 163,95 -0,04
UniDynamic Europa 22,30 0,59
Pioneer Zrównoważony 103,90 0,03
Pioneer WPW 29,98 0,03
Pioneer Al 18,40 0,05
Pioneer SU 3,97 0,00
Pioneer AA 59,81 1,60
Pioneer P OFI 114,38 0,04
Pioneer Zrównoważony Plus 154,49 -0,01
Pioneer Akcji 84,61 -0,11
Pioneer Obligacji 216,21 0,02
Pioneer Indeksowy 84,36 -0,22
Pioneer SFIO TP 11,83 0,00
Pioneer Obiig. Dolar. 38,84 -0,10
Pioneer Obiig. Dolar. Plus 40,93 0,15
PKO/CS (obligacji) 162,89 0,06
PKp/CS (slab, wzrostu) 84,96 .0,13
PKO/CS (zrówn.) 75,39 0,12
PKO/CS (akcji) 175,41 0,19
PKO/CS (skarbowy) 1233,82 0.05
PZU POLONEZ (dp) 78,89 0,03
PZU KRAKOWIAK (akcji) 54.06 -0.06
PZU MAZUREK (sw) 71,93 0,00
Skarbiec (Kasa) 204,36 0,05
Skarbiec (Waga) 139,29 0,09
Skarbiec (Akcja) 95,25 0,08
Skarbiec (Obligacja) 171,44 -0,02
Skarbiec (NET) 515,61 0,54
Skarbiec III Filar 75,59 0,87
Skarbiec Dolarowa Obligacja 
wycena w USD

100,31 -0.08
25,81 0,05

Skarbiec Kasa Plus 1056,50 0.05
Skarbiec Obligacja Plus 104,95 0,03
WARTA GAMMA SFIO 124,65 0,05
WARTA PD FIO 114,49 0.04
WARTA III FILAR FIO 109,40 0,03
Citi (zrównoważony) A 131.33 0,11
Citi (zrównoważony) B 131,33 0,11
Citi (akcji) A 110,99 0,16
Citi (akcji) B 110,99 0,16
Citi (obligacji) A 162,01 0,09
Citi (obligacji) B 162,01 0,09
Citi (r. pieniężnego) A 162,26 0,05
Citi (r. pieniężnego) B 162,26 0,05
Citi SENIOR SOFI 146,00 0.08
Citi (płynnościowy) 102077,85 0,06
MILLENNIUM (zrównoważony) 104,18 -0,04

MILLENNIUM (akcji) 100,46 0,05

MILLENNIUM (pap. dłużnych) 1-12,78 0,00

MILLENNIUM (r. pieniężnego) 108,50 -0,06

Obroty (w tys. zł)

Notowania:

♦ ciągłe akcji 66 643,5
♦ ciągłe akcji NFI 2294,7
♦ jednolite akcji 1201,1

Liczba transakcji na rynku akcji

10 174

Kursy akcji (bez NFI)

W górę • 88

Bez zmian = 40

W dół ' 31

Nie handlowano 44

Uwaga

P - spółki z rynku podstawowego,
R - spółki z rynku równoległego,
W - spółki z rynku wolnego
* zmiany proc, kursów oznaczają różnicę między 

ostatnim kursem podczas danej sesji a ostatnim kursem 
z sesji poprzedniej (zamknięcie do zamknięcia, fixing do 
fixingu); w przypadku braku obrotu na papierach podano 
kurs z poprzedniego notowania i zmianę równą „0,00

lnteria.pl
Onet.pl
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Wzruszony książę
Wiktor Emanuel wraca do Włoch

Książę Wiktor Emanuel z żoną Mariną Dorią i synem Emanuelem 
Filibertem wręczają Janowi Pawłowi II książkę podczas audiencji 
w Watykanie Fot. PAP/EPA

Adamkus i Paksas w II turze, Polacy zwyciężają w wyborach na Wileńszczyźnie

Prezydencka dogrywka
Korespondencja „Dziennika” z Wilna

Książę Wiktor Emanuel Sa­
baudzki zapowiedział, że 
w styczniu przyszłego roku po­
wróci na stałe do Włoch. Syn 
ostatniego króla Włoch został 
przyjęty na dwudziestominu­
towej audiencji przez Jana 
Pawła II.

Audiencja u papieża była je­
dynym punktem pierwszej, po 
56 latach wygnania, wizyty Wik­
tora Emanuela w ojczyźnie. 
W audiencji uczestniczyła także 
żona księcia Marina Doria oraz 
30-letni syn Emanuel Filiberto. 
Książę przekazał papieżowi 
przygotowane w podarunku ob­
raz i książki. Papież podarował 
gościom pamiątkowe różańce.

Książę Wiktor Emanuel Sa­
baudzki przybył do Włoch po 
56 latach wygnania z powodu 
współpracy swojego dziadka, 
króla Wiktora Emanuela III, z fa­
szystowskim reżimem Benita 
Mussoliniego. Powrotu do ojczy­
zny zabraniał rodzinie królew­
skiej zapis w konstytucji Włoch.

Po audiencji w Watykanie 
Wiktor Emanuel powiedział, że 
„u? tak. historycznej chwili nie ist­
nieją słowa, które zdolne byłyby 
opisać jego wzruszenie i radość”. 
Książę dodał, że jest „nieskończe­
nie szczęśliwy", bo „urzeczywist­
niło się jego wielkie marzenie".

Uroczysty powrót skazanych 
w 1946 r. na banicję potomków

królewskiego domu sabaudzkie­
go do Włoch, jak zapowiedział 
Wiktor Emanuel, rozpocznie się 
w Neapolu. Rodzina książęca za­
mierza następnie odwiedzić raz 
jeszcze Rzym i kilka innych 
miast włoskich. Dopiero później 
zdecyduje, gdzie będzie znajdo­
wała się we Włoszech ich oficjal­
na rezydencja.

10 listopada tego roku weszła 
w życie ustawa znosząca banicję 
potomków ostatniego króla 
Włoch Humberta II.

Syn królującego zaledwie 
przez miesiąc w 1946 roku Hum­
berta II, książę Wiktor Emanuel, 
który wyjechał z Włoch z matką 
i siostrami 6 czerwca 1946 roku 
w wieku 9 lat, i urodzony już na 
wygnaniu jego 30-letni syn Ema­
nuel Filiberto nie mieli dotąd 
prawa przyjazdu do Italii. Zakaz 
ten obowiązywał na mocy spe­
cjalnego zapisu w XIII rozdziale 
konstytucji Republiki Włoskiej 
uchwalonej 22 grudnia 1947 r.

Zapis konstytucyjny, który 
przestał obowiązywać 10 listo­
pada, zabraniał byłym królom 
Włoch Wiktorowi Emanue­
lowi III, jego synowi Humberto- 
wi II, ich małżonkom oraz po­
tomkom, wjazdu i pobytu na te­
rytorium Włoch, sprawowania 
funkcji publicznych oraz odbie­
rał im prawa wyborcze.

(PAP)

Prezydent Valdas Adamkus zdobył 
35,23 proc, głosów w niedzielnych wybo­
rach prezydenckich na Litwie i 5 stycznia 
zmierzy się w drugiej turze z byłym pre­
mierem Rolandasem Paksasem, przy­
wódcą Partii Liberalnych Demokratów, 
na którego głos oddało 19,79 proc, wybor­
ców. Wybory samorządowe, odbywające 
się wraz z prezydenckimi, zakończyły się 
na Wileńszczyźnie sukcesem Akcji Wy­
borczej Polaków na Litwie. Akcja zdoby­
ła 50 mandatów.

Do drugiej tury wyborów prezydenc­
kich przeszli faworyci. Dla politologów 
sporym zaskoczeniem była niska fre­
kwencja w niedzielnych połączonych wy­
borach prezydenckich i samorządowych. 
Jak podała Główna Komisja Wyborcza, 
głosowało zaledwie 53,45 proc, wybor­
ców. Podczas poprzednich' wyborów pre­
zydenckich w 1997 roku, w pierwszej tu­
rze głosowało ponad 70 proc, uprawnio­
nych.

Arturas Paulauskas, przewodniczący 
Sejmu i lider współrządzącego krajem No­
wego Związku (socjalliberałowie), który 
w pierwszej turze wyborów prezydenckich 
znalazł się na trzecim miejscu (8,35 proc.) 
nie wyklucza, że poprze Adamkusa w dru­
giej turze.

W wyborach samorządowych zwycię­
żyła współrządząca Litwą Partia Socjalde­
mokratyczna, na którą, głosowało blisko 
23 proc, wyborców (150 mandatów); na 
drugim miejscu znalazła się koalicja Partii 
Chłopskiej i Nowej Demokracji - ok. 
14 proc, głosów (110 foteli).

Trzecie miejsce w wyborach samorzą­
dowych z 12-proc. poparciem zajęli kon­
serwatyści z byłym przewodniczącym Sej­
mu Vytautasem Landsbergisem na czele.

Akcja Wyborcza Polaków na Litwie 
(AWPL) odniosła zdecydowane zwycięstwo 
na Wileńszczyźnie. Głosowało na nią ponad 
55 tys. wyborców (1,5 tys. więcej niż w po­
przednich wyborach). Akcja obsadzi 50 fote­

li. AWPL będzie samodzielnie rządzić w re­
jonie wileńskim (17 mandatów w 27-osobo- 
wej radzie) i solecznickim (17 na 25 miejsc).

W mieście Wilnie oraz w rejonach: troc­
kim, święciańskim i szyrwińckim Akcja 
zdobyła 16 miejsc. AWLP ma szanse na 
wejście do koalicji, która będzie rządzić 
w Wilnie i rejonie trockim.

Lider Akcji Wyborczej Polaków na Litwie 
poseł Waldemar Tomaszewski twierdzi, iż 
wyniki wyborów potwierdziły, że AWPL na 
Wileńszczyźnie cieszy się wciąż dużym po­
parciem, mimo kampanii zmierzającej do 
rozbicia jedności wśród polskiej mniejszo­
ści. - Niedawno powołana na Litwie i popie­
rana przez niektóre środowiska Senatu RP 
Polska Partia Ludowa poniosła sromotną po­
rażkę, zdobywając zaledwie 1 mandat 
(3,7 proc, głosów) w rejonie wileńskim i ani 
jednego fotela w rejonie solecznickim i mie­
ście Wilnie. W innych rejonach nie wystawiła 
ona nawet własnej listy - zauważył Toma­
szewski. JADWIGA BIELAWSKA

Opel Vivaro

12 % taniej
zakup przez wskazany leasing 
do końca 2002 r.

Van Of The Year 2002
Opel. Twórcze friyślenie - lepsze samochody

CM 
O CO
CM

Kraków, Nowy ScJcz'

al. Jana Pawła II 43, tel. (012) 646-26-00 ul. Węgierska 30
ul. Jasnogórska 1, tel. (012) 293-20-00 łel. (018) 547-46-34 do 37
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■ KATASTROFA W IRA­
NIE. 46 osób zginęło w kata­
strofie ukraińskiego samolo­
tu pasażerskiego, który roz­
bił się wczoraj w środkowym 
Iranie - podała irańska tele­
wizja państwowa IRIB. Sa­
molot leciał z Turcji do Isfa- 
hanu w Iranie. Ofiary to naj­
prawdopodobniej Ukraińcy. 
Maszyna typu Antonow ru­
nęła na ziemię 70 km od mia­
sta Ardestan, leżącego mię­
dzy Teheranem a Isfahanem.

■ ODRZUCONA OFER­
TA. Administracja amerykań­
ska uważa niedzielną deklara­
cję Iraku o gotowości wpusz­
czenia na swoje terytorium 
agentów CIA za chwyt rekla­
mowy. - Ciężar dowodów spo­
czywa na Saddamie Husajnie 
- powiedział wysoki rangą 
urzędnik Białego Domu w wy­
powiedzi dla Radia BBC. Wy­
jaśnił, że to Husajn powinien 
udowodnić, że Irak nie ma 
broni masowej zagłady.

■ CENY JUŻ NIE REGU­
LOWANE. 1 stycznia białoru­
ski rząd uwolni ceny na pro­
dukty rolne. Jak informuje in­
ternetowe wydanie „Swabod- 
nych Nowosti”, liberalizację 
w tej branży zapowiedział pre­
mier Hienadź Nawicki.

■ PRZEKAZANY AME­
RYKANOM. Zjednoczone 
Emiraty Arabskie potwierdzi­
ły wczoraj, że aresztowały 
domniemanego przywódcę 
Al-Kaidy na region Zatoki 
Perskiej Abd-al-Rahima 
Al-Nashiriego, którego prze­
kazano potem Stanom Zjed­
noczonym.

■ OFIARY MROZU. 177 
zgonów z powodu wychłodze­
nia organizmu zanotowano 
w stolicy Rosji od początku zi­
my - podała wczoraj agencja 
Interfax, powołująca się na 
służby medyczne Moskwy.

Korea Północna zrywa pieczęcie w elektrowni atomowej

Reaktor bez kontroli
Usunięcie przez Phenian 

spod kontroli międzynarodo­
wej ośmiu tysięcy prętów pali­
wowych z reaktora w Jongbion 
jest, zdaniem ekspertów, naj­
poważniejszą decyzją Korei 
Północnej od początku obecne­
go kryzysu wokół jej zbrojeń 
jądrowych.

Specjaliści oceniają, że z prę­
tów tych można by uzyskać oko­
ło 25 kg plutonu, co wystarczy­
łoby do zbudowania co najmniej 
trzech bomb nuklearnych.

Na mocy porozumienia 
z 1994 roku, zawartego między 
Koreą Północną a USA, mające­
go na celu zamrożenie północ- 
nokoreańskiego programu nu­
klearnego, pręty opieczętowa­
no, a w miejscu ich przecho­
wywania umieszczono urzą­
dzenia kontrolne Międzynaro­
dowej Agencji Energii Atomo­
wej (MAEA).

W sobotę Phenian zaczął 
zrywać plomby i unierucha­
miać kamery monitorujące za­
równo przy zbiorniku wod­
nym, w którym spoczywają zu­
żyte pręty paliwowe, jak i w sa­
mym reaktorze w ośrodku

Ciche Betlejem
Kilka dni przed Bożym Narodzeniem Święty Mikołaj przeje­

chał sportowym bmw przez Betlejem; wymachując dzwonkiem 
przez okno, zatrzymał się, aby rozdać dzieciom prezenty 
i szybko odjechał, by zdążyć przed godziną policyjną.

- Uroczystości muszą się odbyć jak zwykle - mówi Issa David, 
Palestyńczyk, który wkłada czerwony płaszcz i przykleja sobie 
białą brodę na czas organizowanych przez stację telewizyjną wi­
zyt. - Próbuję dać dzieciom radość mimo godziny policyjnej.

Z powodu trwającego od ponad dwóch lat palestyńskiego po­
wstania, przemoc izraelsko-palestyńska decyduje o życiu chrze­
ścijan w mieście narodzin Chrystusa.

- Nie będzie bożonarodzeniowej radości w tym roku. To jest dom 
żałoby - mówi Suzanne Taljia, matka chłopaka zastrzelonego w ze­
szłym roku przed Bazyliką Narodzenia Pańskiego, po tym, gdy woj­
ska izraelskie zajęły miasto w odpowiedzi na samobójcze zamachy.

Izrael kilka razy zajmował Betlejem, odpowiadając w ten spo­
sób na palestyńskie ataki. Izraelskie źródła wojskowe mówią, że 
obowiązująca obecnie godzina policyjna, wprowadzona w listopa­
dzie, może zostać zawieszona na czas świat; jeżeli będzie pano­
wał spokój. (PAP)

Elektrownia atomowa Jongbion ma zdjęciu z maja 1992 r.
Fot. PAP/EPA

Jongbion. Jest to reaktor ba­
dawczy o mocy 5 megawatów.

Wczoraj, według doniesień 
nieoficjalnych, Koreańczycy 
przystąpili do zrywania pieczęci 
MAEA w laboratorium,, gdzie, 
jak się sądzi, mogą odzyskiwać 
pluton z prętów paliwowych.

Korea Północna twierdzi, że 
musi wznowić swój program ją­
drowy, bo USA „jednostronnie 
odstąpiły od przyrzeczenia, że 

jako rekompensatę za utratę 
elektryczności z niewybudowa- 
nych przez Phenian reaktorów 
jądrowych będą dostarczać olej 
opałowy’’.

USA wstrzymały w tym mie­
siącu finansowanie dostaw oleju 
opałowego dla Północy, ponie­
waż Phenian przyznał, że pro­
wadzi tajny program pozyskiwa­
nia materiałów rozszczepial­
nych dla broni jądrowej. (PAP)

Austriacy obawiają się samotności

Święta w szpitalu
Tuż przed świętami w austriackich szpita­

lach wzrasta znacznie liczba pacjentów. Leka­
rze twierdzą, że jest to forma ucieczki przed 
samotnością.

Na wielu oddziałach szpitalnych liczba pa­
cjentów będzie w tym roku w okresie Bożego 
Narodzenia aż czterokrotnie wyższa niż przed 
dziesięciu laty. W 1992 roku, jak wynika np. ze 
statystyk dla Salzburga, przypadało przeciętnie 
15 osób na oddział w okresie świątecznym, 
w tym roku - 70.

Kierownik kliniki w Salzburgu Christian Men- 
zel uważa, że głównym powodem zatłoczenia 
szpitali w okresie Bożego Narodzenia jest chęć 
ucieczki przed samotnością. - W domu nie ma 
bliskich osób, których potrzebują. Boją się tam 
wrócić. Szukają więc towarzystwa pielęgniarek.

Czają się lepiej w szpitalu niż we własnym miesz­
kaniu - mówi dr MenzeL

W rozmowach z pielęgniarkami, w okresie 
świąt, pacjenci nie poruszają prawie w ogóle te­
matu swoich chorób. Mówią głównie o osobi­
stych problemach, o troskach związanych z part­
nerem, dziećmi, rodzicami - twierdzi MenzeL Je­
go zdaniem, należy potraktować ten fakt jako sy­
gnał ostrzegawczy.

Tendencja do traktowania szpitala jako schro­
nienia przed samotnością w okresie świąt może się 
w przyszłości nasilać. Tacy pacjenci, pozostający 
w szpitalu bez potrzeby, są dużym obciążeniem nie 
tylko dla personelu szpitalnego, ale i dla budżetu. 
Dlatego też, jak twierdzi dr Menzel, trzeba ukształ­
tować odpowiednio, świadomość społeczeństwa.

AGNIESZKA HOFMAN-PIANKA (Wiedeń)

Owca pod choinkę
Prezenty dla najbiedniejszych

■ Owca daje biednej rodzi­
nie nie tylko mleko, lecz rów­
nież - dzięki sprzedaży jej weł­
ny - dodatkowy zarobek. Może 
wyżywić się nawet na bardzo 
kamienistych, górzystych tere­
nach, tam, gdzie hodowla in­
nych zwierząt nie jest możli­
wa. Owca jest cennym podar­
kiem, może poprawić los całej 
rodziny - czytamy w opisie 
„daru owcy”, prezentu, który 
można wykupić w organizacji 
charytatywnej i przed święta­
mi podarować biednym.

Wielu Amerykanów oprócz 
konwencjonalnych prezentów 
znajduje pod choinką dowody 
tego, że ich najbliżsi troszczą 
się nie tylko o los własnych ro­
dzin, lecz o najbiedniejszych 
ludzi na świecie.

Promowany przez organiza­
cje charytatywne zwyczaj ku­
powania prezentów dla najbar­
dziej potrzebujących z roku na 
rok staje się coraz bardziej 
modny. Darczyńcy otrzymują 
od organizacji charytatywnych 
podziękowania na świątecz­
nych kartkach, które dyskretnie 
wkładają pod choinkę.

Organizacja charytatywna 
Mercy Corps, której główne 

biura mieszczą się w Portland, 
w stanie Oregon, oferuje moż­
liwość zakupu różnych pre­
zentów. Stosunkowo niedużo, 
35 dolarów, kosztuje „dar żyw­
nościowy”, a można dzięki 
niemu przez cały miesiąc wy- 
karmić 17 dzieci, małych 
mieszkańców, dręczonej gło­
dem Erytrei.

Drożej, bo 70 dolarów kosz­
tuje „dar owcy”, prezent ofero­
wany najbiedniejszym bo­
śniackim rodzinom. Mleko 
owcy pomaga rodzinie wyży­
wić się, natomiast po sprzeda­
ży wełny pojawiają się w domu 
dodatkowe pieniądze.

Inna organizacja charyta­
tywna, World Vision, rozpro­
wadza kolorowe katalogi, 
z których można wybrać świą­
teczne dary dla najbardziej po­
trzebujących ludzi na świecie. 
Mogą to być szkolenia dla rol­
ników z krajów Trzeciego 
Świata, pokrycie kosztów bu­
dowy studni głębinowych na 
pozbawionych wody terenach, 
zakup ziarna siewnego. Można 
również zakupić i podarować 
najbardziej potrzebującym 
stadko kur lub gęsi.

JAROSŁAW ARMATYS

znajdziesz wszystko
Z okazji Świąt Bożego Narodzenia serdeczne 

życzenia zdrowia, szczęścia, radości 
oraz pomyślności w nadchodzącym roku

składa Eniro Polska, 
wydawca 

Panoramy Firm.

Eniro Polska Sp. z o.o.
Biuro Obsługi Klienta: 0 801 120 015

Eniro
152440
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Z Krynicy do Żywca

Kossak w depozyt
Trzy płótna, w tym dwa au­

torstwa Wojciecha Kossaka, 
z kolekcji Habsburgów przeka­
zała w depozyt miastu Żywiec 
firma Krynica Zdrój - poinfor­
mowała wczoraj Ewa Jędry- 
szek, rzecznik żywieckiego 
magistratu.

Obrazy, które otrzymał w de­
pozyt Żywiec, to portrety. Dwa, 
pędzla Wojciecha Kossaka, 
przedstawiają arcyksięcia Karola 
Stefana Habsburga wraz z mał­
żonką Marią Teresą, a także 
dzieci pary arcyksiążęcej z Hie­
ronimem Radziwiłłem na dzie­
dzińcu zamkowym w Żywcu. 
Oba płótna powstały w 1911 ro­
ku. Trzeci obraz, autorstwa Ale- 
xandra Kirchera, przedstawia ce­
sarza Wilhelma II na pokładzie 
krążownika.

Obrazy do 1945 roku wisiały 
w jednej z sal zamku w Żywcu.

Wrocławska „Aida”
W Hali Ludowej we Wrocławiu trwają ostatnie próby mega- 

przedstawienia - opery „Aida” Giuseppe Verdiego. Kierownictwo 
muzyczne sprawuje Ewa Michnik. Inscenizacja i reżyseria jest 
dziełem Marka Weiss-Grzesińskiego. Autorem scenografii i ko­
stiumów jest Paweł Dobrzycki. Premiera ma się odbyć 28 grudnia.

(PAP)

Po wojnie zostały zdeponowane 
w zamku królewskim na Wawe­
lu. W marcu 2002 roku płótna 
sprzedano na aukcji. Żywieckich 
placówek kultury nie było stać 
na ich zakup.

Ewa Jędryszek powiedziała, 
że portrety eksponowane będą 
w starym zamku żywieckim. 
Dołączą do pięciu płócien odda­
nych w depozyt przez księżną 
Marię Krystynę Habsburg, która 
zamieszkała w Żywcu po blisko 
50-letniej emigracji.

Żywieccy Habsburgowie są 
Polakami. Arcyksiążę Karol Ol­
bracht Habsburg, ojciec księż­
nej, był oficerem Wojska Pol­
skiego. Rodzina jest blisko spo­
krewniona z domem panującym 
w Wiedniu, w tym z cesarzem 
Austrii Franciszkiem Józefem I. 
Mają wspólnego przodka - cesa­
rza Leopolda II. (pap)

Pastorałki po krakowsku
Urocza płyta Basi Stępniak-Wilk i przyjaciół

(INF. WŁ.) Kolędy od wie­
ków towarzyszą nam w ten 
czas, bez nich, jak bez choinki 
- nie wyobrażamy sobie świąt 
Bożego Narodzenia, jedynie 
tradycji jasełek pozwoliliśmy 
odejść w przeszłość. Za to kolę­
dy i pastorałki wciąż odżywa­
ją. I wciąż powstają nowe. Nie­
raz bardzo piękne, poruszają­
ce-jak te, które nagrali artyści 
krakowskiego Lochu Camelot, 
choć w tym przypadku nie na­
zwa tego kabaretu a Grupy 
Apokryficznej firmuje płytę 
„Trwaj chwilo niebieska". 
A głównie - Basia Stęp- 
niak-Wilk, która napisała 
wszystkie teksty, do jednego 
z nich muzykę, poza tym zaan­
gażowała męża Aleksandra, 
by rzecz całą nagrał, a i 4-let- 
niego synka Mateusza, by za­
śpiewał jedną z pastorałek.

Urocza płyta z pięknymi 
piosenkami, do słuchania przy 
choince, ale i do śpiewania 
- co nie jest bez znaczenia. 
A przede wszystkim mają te 
pastorałki to, co w te dni naj­
ważniejsze - ciepło rodzinnego 
ogniska, zadumę nad fenome­
nem przyjścia na świat Zbawi-
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Na okładce: rysunek Sebastiana L. Kudasa

cielą, i radość z tego faktu pły- my w wigilijny wieczór naprze- 
nącą, i wzruszenie, gdy staje- ciw siebie, by złożyć sobie te je­

dyne w roku życzenia, a i uwo­
dzicielski urok smakołyków 
rozstawionych na świątecz­
nym stole...

Atutem .tej płyty są teksty 
Basi Stępniak, podobnie jak 
muzyka, zwłaszcza Olka Brze­
zińskiego, który potrafi pisać 
ładne, wpadające w ucho, acz 
niebanalne melodie, a i zgrab­
nie one zaaranżowane, bez 
zbytecznych udziwnień.

A kolędują wraz z Basią 
Stępniak goście i przyjaciele: 
Adrianna Bujak, Lidia Jazgar, 
Przemysław Branny, Wojciech 
Brzeziński, Tomasz Mars, 
wspierani przez muzyków 
związanych ze wspomnianym 
Lochem Camelot.

Śliczna płyta, w sam raz pod 
choinkę (a i tania); naprawdę 
wystarczy parę razy posłuchać, 
by poddać się jej klimatowi, by 
zachować te pastorałki dla siebie.

Tak więc, „Idźmy Dzieciąt­
ka oczekiwać" - jak śpiewa Ba­
sia Stępniak - przy tej właśnie 
świeżo wydanej płycie. A dla 
miłośniczek Jana Nowickiego 
- niespodzianka, wiersz w jego 
interpretacji.

(WAK)

15280702
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nowym Roku 2003
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Jerzemu Fedorowiczowi

Dyrektorowi Teatru Ludowego

wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci MAMY 
składają

Dyrekcja i Pracownicy 
Teatru Bagatela

„Odszedłeś do Pana 
iv ciszy i spokoju... ”

Śtp

ANTONI KNAPIK
Najukochańszy Syn, Mąż, Tatuś, Brat, Szwagier, Wujek, 

przeżywszy lat 53, opatrzony św. Sakramentami, 
zmarł dnia 20 grudnia 2002 r.

Nabożeństwo żałobne przy Zmarłym odprawione zostanie 
w poniedziałek, dnia 30 grudnia 2002 r. o godz. 15.00 

w nowej kaplicy na cmentarzu Batowice, po czym nastąpi 
odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku, 

o czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim smutku

Ojciec, Żona, Córki, 
Zięć, Siostry i Rodzina

Śtp 

BARBARA 
STROHSCHNEIDER

Kochana Mama, Siostra, Babcia, Prababcia, 

przeżywszy lat 78, zmarła w dniu 19 grudnia 2002 roku. 

Msza św. żałobna przy Zmarłej odprawiona zostanie 
w poniedziałek, dnia 30 grudnia 2002 roku o godzinie 11.40 

w nowej kaplicy na cmentarzu Batowickim, 

po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłej 
na miejsce wiecznego spoczynku, 

o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku

*■ Dzieci, Brat i Rodzina

Prosimy o nieskladanie kondolencji.

FIRMA POGRZEBOWA „KARAWAN” s.c.

CAŁODOBOWE POGOTOWIE POGRZEBOWE 
TEL. 658-21-11,

8.00 - 15.00 - 632-11-22, 412-87-81.

Koszt pogrzebu na terenie Krakowa już od 1200 zł. 
Różnicę z zasiłku pogrzebowego wypłacamy przed pogrzebem.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 20.12.2002 r. 
odeszła od nas, w 81. roku życia, 

Najukochańsza Mama, Babcia, Prababcia i Ciocia

śtp

BRONISŁAWA NOWAK
emerytowana, długoletnia pracownica 

Spółdzielni GAL-SKÓR.

Msza św. odprawiona zostanie w poniedziałek, 30.12.2002 r. 
o godz. 13.00 w kaplicy na cmentarzu w Podgórzu, 

po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłej 
na miejsce wiecznego spoczynku.

Pogrążona w żałobie

Córka z Rodziną

Prosimy o nieskladanie kondolencji.

Śtp

RYSZARD URBAN
Kochany Ojciec, Teść, Dziadek i Brat,

Uczestnik Wojny w 1939 r. 
w Szwadronie Łączności Krakowskiej Brygady Kawalerii, 

przeżywszy 87 lat, opatrzony św. Sakramentami, 
zmarł dnia 20 grudnia 2002 r.

Msza święta żałobna odprawiona zostanie w piątek, 
dnia 27 grudnia 2002 r. o godz. 14.40 w kaplicy 

na cmentarzu Podgórskim, po czym nastąpi 
odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku.

o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku i żałobie

Córki, Zięć, Wnuk, Brat i Rodzina

Śtp

JÓZEFA BŁASZCZYK 
z d. Czyż

Najukochańsza Mamusia i Babcia, człowiek wielkiej dobroci 
i szlachetnego serca, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona 
św. Sakramentami, zasnęła w Panu dnia 22 grudnia 2002 r.

Msza święta żałobna odprawiona zostanie w piątek, 
dnia 27 grudnia 2002 r. o godzinie 13.00 w nowej kaplicy 

ma cmentarzu w Batowicach, po czym nastąpi odprowadzenie 
Zmarłej na miejsce wiecznego spoczynku, o czym zawiadamiają 

pogrążeni w głębokim smutku

Córka, Synowie, Synowe, 
Zięć, Wnuki i Rodzina

Prosimy o nieskladanie kondolencji.

Naszemu Koledze Doktorowi

Wojciechowi Dancewiczowi 
wyrazy serdecznego współczucia z powodu śmierci OJCA 

składają

Prof. dr hab. med. Tadeusz Popiela 
wraz z Zespołem 1 Katedry Chirurgii CM UJ

Poruszeni śmiercią długoletniego
Dyrektora Muzeum Etnograficznego w Krakowie 

śtp

EDWARDA WALIGÓRY
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego współczucia.

Dyrekcja i Pracownicy Muzeum

Śp. MICHALINA CYWIRSKA
Wił. rocznicę śmierci w dniu 28 XII 2002 r. 

zostanie odprawiona msza św. w kościele ss. Wizytek, 
ul. Krowoderska, o godz. 18.00, o czym powiadamiają

Syn, Synowa

W 4. rocznicę śmierci nieodżałowanego Syna 

śtp

MICHAŁA BILIŃSKIEGO 
odbędzie się msza św. za spokój Jego duszy 6 stycznia 

w kościele św. Barbary o godz. 18.00, 
o czym zawiadamiają wszystkich, którym droga jest Jego pamięć

Rodzice

W 15., tak bardzo bolesną rocznicę śmierci 
nigdy niezapomnianego Męża 

śp. ppłk. WP 
ANASTAZEGO MAKOWSKIEGO 

zostanie odprawiona w Jego intencji msza św. w kościele 
xx. Zmartwychwstańców przy ul. Łobzowskiej 10 

26 grudnia 2002 r. o godz. 12.00, o czym zawiadamia 
Żona i Rodzina

Wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

mgr. inż.
MARCINA ZALEWSKIEGO 

dla Żony, Rodziców, Dziadka, Teściów i Rodziny 
składają

Zarząd i Współpracownicy „Mostoprojektu” Kraków

Bogumiła Boczkowska 
j Zakład Usług Pogrzebowych

/;+( ‘ STELA
/ j Ul. Rakowicka 37, tel. 413-02-02, 412-77-55 

Ul. Rakowicka 43, tel. 417-35-35. 417-15-71 
/*?3^UI. Garncarska 1, tel. 422-98-11

Ul. Powstańców 48 (na cm. Batowickim), tel. 413-21-83

KOMPLEKSOWA OBSŁUGA POGRZEBÓW 
W RAMACH ZASIŁKÓW ZUS

Duży wybór trumien, wieńce, transport 
w kraju i za granicą, nekrologi, kremacje.
Dyżur całodobowy również w niedziele i święta 

ul. Rakowicka 37, teł. 413-02-02, 412-77-55

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 22 grudnia 2002 r. 
odszedł od nas do Pana, po długiej i ciężkiej chorobie, 

Ukochany Mąż, Brat i Wujciu

śtp

TADEUSZ ŚLIŻ
opatrzony św. Sakramentami.

Absolwent Akademii Ekonomicznej w Krakowie, 
długoletni pracownik Przedsiębiorstwa Geologicznego 

oraz Hydropolu w Krakowie.
Kochał Boga, Ojczyznę i ludzi, 

pracując ofiarnie społecznie i charytatywnie. 
Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu Rakowickim w Krakowie 

w poniedziałek, 30 grudnia 2002 r. o godz. 9.00. 
Pogrążona w żałobie

Żona, Siostra i Brat z Rodzinami 
oraz Siostrzenice z Rodzinami

Proszę o nieskladanie kondolencji.
Żona

Wolą Zmarłego było, aby zamiast kwiatów złożyć ofiarę na cele 
charytatywne.

Choć już nie oczekuję od życia niczego - 
Niczego nie oczekuję i o nic nie stoję. 

Nie wiem, czy jeszcze kiedy Was zobaczę, 
O jedno tylko proszę, wspomnij imię moje 

Nie chcę nawet w zapomnienie odejść - 
Bezimienna...

Dnia 18 grudnia 2002 roku odeszła od nas 
Nasza Kochana Mamusia i Babunia

śtp

JANINA KOZACZKA 
z d. Rozpądek

Msza św. i pogrzeb odbędą się na cmentarzu Rakowickim 
w poniedziałek, dnia 30 grudnia 2002 r. o godz. 11.00.

Córki, Zięciowie, 
Wnuczka i Wnuki

ZAKŁAD USŁUG 
POGRZEBOWYCH „LILIA” S.C.

Kraków, ul. św. Łazarza 19, tel. 421-24-80 
zakład czynny w godz. 7-16

poleca

BEZPŁATNE USŁUGI POGRZEBOWE 
W RAMACH ZASIŁKÓW ZUS

ul. Rakowicka 35a, tel. 411-47-76, 
ul. Reduty 1, tel. 411-35-26, 
cm. Grębałów, tel. 645-31-61, 
cm. Podgórze, tel. 656-55-11, 
ul. Pielęgniarek 6, tel. 632-31-77,

ZAKŁADY 
POGRZEBOWE

Przedsiębiorstwa Usług Komunalnych Sp. z o.o
pn.-pt. 7.00 -16.00, sob. i św. 8.00 -14.00
pn.-pt. 7.00 -16.00
pn.-pt. 7.30 - 15.30, sob. 8.00 -14.00

pn.-pt. 7.30-15.30
pn.-pt. 7.00 ■ 15.00.

głoszenia ekspresowe

Sprzedaż trumien, obsługa żałobników, transport 
krajowy i zagraniczny, kremacja, wieńce, nekrologi.

KOMPLEKSOWĄ OBSŁUGĘ POGRZEBÓW
Dyżur całodobowy, przewóz z mieszkań, 
również w niedziele i święta. g 637-88-76

DYŻUR CAŁODOBOWY - PRZEWOZY Z MIESZKAŃ 
również w soboty i święta pod tel. 411-45-02 lub 04 i 

BATOWICE, UL REDUTY I
Kompleksowa obsługa pogrzebów, duży wybór trumien, 

obsługa żałobników, transport kraj i zagranica, 
kremacja, nekrologi, wieńce, formalności w USC itd.

REALIZUJEMY WSZELKIE ZASIŁKI POGRZEBOWE

AGENT ochrony, kurs: ceny od 740,- raty, 
praca. /012/626-14-37, /012/657-85-29, 
0693-42-40-12. 152921/A
AKTORÓW amatorów z . doświadczeniem. 
Tel. 012/636-37-93 po 15.00. 152928/A 

APTEKA zatrudni kierownika. 0691-503-517.
153736/A 

DOŚWIADCZONE fryzjerki. Tel. 0501-389- 
559. 154597/A

ORGANIZATORA pracy artystycznej (tele- 
marketera) zatrudni Teatr Profilaktyczny, 
wymagania: www.teatr-profil.krakow.pl

152928/B

PRACOWNIKA fizycznego, prawo jazdy C.E 
ze znajomością ślusarstwa, mechaniki. 
/012/658-28-33,0501-121-488. 153647/a 

PRZYJMĘ wykwalifikowane szwaczki (akord 
indywidualny). Praca jednozmianowa. Kon­
takt osobisty Kraków, ul. Ujastek 9 (teren 
Transbudu NH) godz. 15.00-18.00. 153766/A 
ZATRUDNIĘ szwaczki. /012/632-00-57.

153364/A

ZAOPIEKUJĘ się dzieckiem w sylwestra.
012/658-62-06. 152730/A

KURS krótkofalarski. 012/658-38-81 
grzeczn. 15325S/A

http://www.teatr-profil.krakow.pl
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MATEMATYKA, chemia. 012/267-07-46, 
0502-2 27-009. 153086/a

PRZYGOTOWANIE na medycynę, farmację 
z chemii. 05 02-2 27-009. 153086/B

FORMY na kręgi. /012/280-67-89. 25126/A

BUDOWLANA 10-arowa, Zielonki. /012/ 
285-01-81,05 02-320-281. 152847/a

KOMÓRKI. 0502-82-82-82. 135935/A

AKORDEON Hohner 4-glosowy 96-basowy.
/012/414-25-13. 153588/A

BOCHNIA sprzedam kamienicę handlową. 
0604-166-445. 407/B
DARTY, solaria ■ importer. Tel. 0501-389- 
559. 157899/A

PIWNICZKA pod grobowiec, 6 miejsc. 
/012/415-38-72 do 21,00. 153658/a

POMPA do malowania wszelkich po­
wierzchni meblowych na prąd, nowa, 
6.000.0601-090-584. 153768/a

POSZUKUJĘ odbiorcy desek czterostron­
nie szlifowanych. 012/385-61-48. 152645/a 

PUSTAKI żużlowe, bloczki betonowe. 012/ 
411-65-86. 25127/A

BERNEŃSKIE psy pasterskie, szczenięta, bez 
metryk, linia niemiecka. /012/648-76-50.

Zwierzaki

25119/A

YORKI sprzedam. 012/262-19-52.152701/A 

lllilll

Motoryzacyjne
A A. A. A. Auta powypadkowe zdecydowa­
nie kupię. 012/281-15-50,0601-862-504.

143953/A

A. Auta uszkodzone kupię. 012/645-03- 
72. 142264/A

AC, OC najtaniej. 012/638-07-40. 146641/b 

AUTOSKUP (gotówka). 012/638-07-40. 
/012/ 388-53-14. ' 146641/A

AUTOGAZ „Centrum", wtrysk „Polaris", Mo­
gilska 118. /012/411-33-22. 25083/h

AUTOSKUP. 012/388-59-34. 144541/a

CARO 1,6Gir, 1996, 83,000 km, I właści­
ciel. 0502-721-639. 153597/A

FELICIA 1.3,1996 październik, bezwypad­
kowa, granatowa. 0601-090-584. 153770/A 

MERCEDES A140 Classic, 2002, nieużywany. 
012/262-05-70,0601-4305-57. 25099/A

OPEL Omega kombi, 1995, biały, 2.0 benzyna, 
pilnie sprzedam. 0603788-960. 25085/a

SPRZEDAM BMW 325 TDS, kombi. 1996, 
automat, stan idealny, uszkodzona lewa 
strona przód, cena 25.500,-. 012/429-91- 
76,0505-034-732. 153651/A

VW Passat 1.9 TDI. 2000 (IX), klimatronic, 
ASR, pełna elektryka, wersja comfortline, 
kupiony w Polsce, bezwypadkowy, 2 kom­
plety kół (alu), stan idealny, 63.000 zł. Tel. 
0602-225-145,012/251-10-13. 15380902 

Z powodu wyjazdu pilnie sprzedam Star Alu 
Van, kontener. 012/272-21-42. 153619/A

Lokale
AZORY, poszkuję małego lokalu biurowe­
go. 0609-673-956 153233/A
CZTEROPOKOJOWE sprzedam. 0601- 
505-820. • 25071/b

DO wynajęcia dwupokojowe, Obozowa. 
0604-153-464. 152726/a

DO wynajęcia dwupokojowe, 48 m2, 
Krakowiaków. Tel. 0501-380-942. 157744/A 
DO wynajęcia pokój pracującej, studentce. 
/012/266-07-02. 153034/A
DWUPOKOJOWE sprzedamy. 0603-694- 
092. 153577/C
GABINET stomatologiczny, wyposażony 
wynajmę. Tel. 012/654-61-21. 153727/A
GARSONIERA w centrum, sprzedam.
0602-686-578. " 153299/A
GARSONIERĘ sprzedam. 0601-503820.

25071/C
LOKAL 25 m2 Grzegórzecka, sprzedamy. 
0605-291-601. 153577/A
LOKALU handlowego poszukuję. 012/265- 
72-70. 25145/A
LOKALU sklepowego poszukuję (centrum). 
0505-102-544. 153444/A
PILNIE wynajmę mieszkanie 52 m-’, Dębni­
ki: właściciel. 012/632-61-76, 0607-133- 
660. 25072/A
SPRZEDAM lub wynajmę superkomfortowy 
dom w Krakowie 200 m2 na działce 3,5 a, właś- 
cicieL/012/271-43-94,/012/656-15-75.

25116/A

TRZYPOKOJOWE sprzedam. 0601-505-
82 0. 25071/A

CHCESZ odzyskać nieruchomość! Pomo­
gę. Zadzwoń. 0501-521-205 1869/A

OBIEKT handlowo-usługowy. Motel, restau­
racja, sklep. Pozwolenie na stację paliw. 
Działka 1 ha przy głównej drodze sprzeda 
właściciel. 06 04-4 88-301. 153465/a

PIĘKNIE położony domek. Południowa stro­
na Gdowa. Stan surowy. 0604-488-301.

153466/A

SUPRKOMFORTOWY dom Karpińskiego 
sprzedamy. 0605-291-601. 153577/0

1,24 ha, budowlano-rolna, uzbrojona, 26 
km od Krakowa, pól. - zach., tanio. 
012/451-77-06. 152756/a

IsMft
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NAGRODA! Zaginął Fiat Punto KVJ3554.
0506-127-884. 153737/A

ORKIESTRA 012/654-34-90 153740/A

SYLWESTER, 100.-./012/412-31-91.
153006/A

SYLWESTER, 100,-. 0506-140-228.
153006/B

SYLWESTER, tanio. PI. Matejki./012/429-
52-27,0691-388-421. 153560/A

SYLWESTER. Restauracja „Eden". 0604-
603-177,/012/638-64-20. 153731/A

HYDRAULIK. 012/643-08-83. 147080/A

Cyklinowanie
BEZPYLOWO układanie, flizowanie: 012/
648-66-27. “ 138780/B

Czyszczenie
KARCHER. /012/634-09-78. 23622/c

Usługi budowlane
KOMINKI, nagrobki, parapety, schody, po­
sadzki marmurowe. 012/27-14-013,0601 - 
958-378 wieczorem. 153739/A

SMREKOWA Chata, domy z bali drewnia­
nych. 06 06-7 56-046. 153163/a

Naprawy
PRALEK automatycznych, wszystkie. 012/ 
643-08-64,0503-792-463. 153061/A

TELEWIZORA. /012/636-00-41. 23808/0

RENAULT Trafie, tani transport 24 h, 
również święta i sylwester. 0506-126-227.

153804/A

BIURO Rachunkowe „GaMa". licencja MF, 
również wspólnoty mieszkaniowe. 0605- 
952-830. 25074/A

NOWO powstającą piekarnia poszukuje 
wspólnika. /012/275-12-74. 153688/A
POŚREDNICTWO nieruchomości przyjmie 
wspólnika. 06 05-291-601. 153782/a

PRODUCENT młodzieżowej konfekcji.
012/271-26-46. 152731/A

SALON urody sprzedam. 0691-024-950.
25057/A

BUKOWINA,/018/207-80-12. 974/A

ZAKOPANE pokoje. 0602-643502. 153522/A

OBWIESZCZENIE
Sędzia-komisarz ogłasza że w sekretariacie Sądu Rejonowego dla 

Krakowa Śródmieścia w Krakowie, Wydział VIII Gospodarczy do spraw 
upadłościowo-układowych ul. Przy Rondzie 7, pawilon K, pok. 218, 
została postanowieniem z dnia 12 grudnia 2002 r. wyłożona 
uzupełniająca lista wierzytelności w sprawie upadłości: „UNIVEX” S.A, 
w Krakowie, sygn. akt: U-8/99/S, z którą każdy zainteresowany może się 
zapoznać i w terminie 14 dni od ukazania się niniejszego obwieszczenia 
wnieść sprzeciw do sądu. 15254702

Biblioteka Jagiellońska 
ogłasza

PRZETARG
NIEOGRANICZONY 

na dostawę mebli 
(krzesła obrotowe, szafki) 

do Biblioteki Jagiellońskiej al. A.
Mickiewicza 22, Kraków.

Termin składania ofert upływa dnia 10 
stycznia 2003 r. o godz. 10.00.
Otwarcie ofert nastąpi 10 stycznia 
2003 r. o godz. 10.15 w siedzibie 
zamawiającego, pok. 11. Specyfikację 
istotnych warunków zamówienia można 
odebrać w siedzibie zamawiającego, 
pok. 4, parter. W przetargu mogą wziąć 
udział oferenci nie wykluczeni na 
podstawie art. 19 ust. 1 Ustawy o 
zamówieniach publicznych oraz 
spełniający warunki zawarte w 
specyfikacji istotnych warunków 
zamówienia.

15302602

OBWIESZCZENIE
Sąd Rejonowy dla Krakowa Śródmieścia w Krakowie Wydział 

VIII Gospodarczy do spraw upadłościowo-układowych podaje do 

publicznej wiadomości, że postanowieniem z dnia 5 listopada 2002 

r. syng. akt: U-95/02/S ogłoszono upadłość: Altkrak Investment spółki 

z 0.0. w Krakowie i wyzwa się wierzycieli upadłego do zgłoszenia 

swych wierzytelności do sędziego-komisarza w terminie do dnia 31 

grudnia 2002 r. w dwóch jednobrzmiących egzemplarzach.

Na sędziego-komisarza wyznaczono: sędziego Sądu 
Rejonowego dla Krakowa Śródmieścia w Krakowie Halinę 

Chałupską.

Na syndyka masy upadłości wyznaczono radcę prawnego 

Grzegorza Tyńca, Kancelaria Radcy Prawnego, 31-422 Kraków, ul. 

Kasprowicza 8A/4.
15254502

SOLARIUM
„EDEN” s
77 m

nowe lampy 160 Wat, s

60 gr -1 min.
Os. Kościuszkowskie 1, 

tel. 012/649-71-02.

Gminny Ośrodek 
Pomocy 

Społecznej 
w Świątnikach

Górnych
ogłasza

PRZETARG 
NIEOGRANICZONY 
na dożywianie 

uczniów w 
szkołach 

na terenie gminy 
Świątniki Górne.

Oferty z dopiskiem „Przetarg 
na dożywianie uczniów 
w szkołach w 2003 roku” 
należy składać w Gminnym 
Ośrodku Pomocy Społecz­
nej w Świątnikach Górnych, 

uL Krakowska 2, w terminie 
do 3 stycznia 2003 r. do 
godz. T.O.OO.
Otwarcie ofert nastąpi w tym 
samym dniu o godz. 10.30. 
Specyfikację istotnych wa­
runków zamówienia można 
odebrać w Gminnym Ośrod­
ku Pomocy Społecznej. 
Osobą upoważnioną do kon­
taktów w sprawie przetargu 
jest kierownik GOPS, tel. 
27-04-226 w godz. 9.00-

AUTO-SZUf
Kraków, ul. Nowohucka 88 
* szlif tulei, bloków, wałów 

korbowych
* sprawdzanie szczelności 

głowic
* regeneracja głowic, 

korbowodów
CM O 

KpL naprawcze, panewki, 5 
pierścienie, zawory, - 
uszczelki, rozrządy, 

wały korbowe.

Pon. - pt. 9.00 -17.00,

Spółdzielnia Mieszkaniowa “BUDYNKI ROZPROSZONE” 
w Krakowie, ul. Dzielskiego 2

organizuje w dniu 3.1.2003 r. o godz. 1000 
przetarg na zbycie mieszkania o pow. użytkowej 35,54 m2

przy ul. Prądzyńskiego 16/40 w Krakowie

* Stawka wywoławcza za 1 m2 pow. użytkowej wynosi 1.600 zł.
* Wadium w wysokości 3.000 zł. należy wpłacić w kasie Spółdzielni, 

pok. 227, w dniu 2.I.2003 r. w godz. 1100 do 1400 .
* Wadium ulega przepadkowi w razie gdy uczestnik, który wygrał przetarg, 

uchyli się od zawarcia umowy.
* Oglądanie mieszkania: 30.XII.2002 r. w godz. 1000 do 1100. Spotkanie 

w zbywanym mieszkaniu.
* Pozostałe informacje dotyczące przetargu można uzyskać po numerem 

telefonu 411-75-75 lub 411-12-41.
* Uwaga: w obecnie obowiązującym stanie prawnym Spółdzielnia nie może 

przyznać nabywcy mieszkania spółdzielczego własnościowego prawa 
do lokalu ani prawa odrębnej własności lokalu, a zawrze jedynie umowę 
przyrzeczenia ustanowienia jednego z tych praw w najbliższym czasie, 
w którym prawnie będzie to możliwe.

* Spółdzielnia zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu bez 
podania przyczyny.

151816

tel. (012) 257-11-49, 
257-11-54

dla warsztatów i sklepów RABATY

OGŁOSZENIE 
o rozpoczęciu postępowania 

Urząd Miasta i Gminy Skawina 
32-050 Skawina, Rynek 1 

ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na transport tłucznia drogowego na teren miasta i gminy Skawina 

(ilość tłucznia ok. 3500 t/rok).

Termin wykonania zamówienia: marzec - listopad 2003 r. 
Postępowanie nie zostało poprzedzone wstępną kwalifikacją. 
Postępowanie będzie prowadzone z zastosowaniem 

obowiązkowych preferencji krajowych.
Dokumentację przetargową można odebrać w Zespole ds. 

Zamówień Publicznych UMiG Skawina, Rynek 14, pok. 4, tel. 276- 
16-17 w. 179.

Informacje nt. przetargu można uzyskać pod tym samym 
numerem telefonu.

Termin składania ofert upływa dnia 17.01.2003 r. o godz. 1O.OO.
Otwarcie ofert nastąpi w siedzibie zamawiającego, w tym samym 

dniu o godz. 10.30.
W przetargu mogą wziąć udział oferenci, którzy:
- spełniają warunki wynikające z Ustawy o zamówieniach 

publicznych,
- spełnią warunki określone w dokumentacji przetargowej,
- dysponują trzema samochodami ciężarowymi o ładowności 10- 

12 ton, z możliwością wyładunku do tyłu i na boki,
- wniosą wadium w wysokości 1.000,00 zł. 15229302

Wspaniałych, rodzinnych 

eh w U spędzonych 

przy wigilijnym stole, 

wielu spełnionych zyczeń, 

zdrowia i pomyślności 

w nadchodzącym roku 

tyczy

GARMOND

GARMOND PRESS-Kraków Sp. z o.o.
DZIAŁ KOLPORTAŻU

DZIAŁ PRENUMERATY 
AGENCJA REKLAMOWA
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Adam Małysz faworytem na Wielkiej Krokwi

Aż 65 zawodników!
■ 17. MIEJSCE MITONIA. 

Złote medale mistrzostw 
świata szachistów do lat 20, 
które odbywały się w Goa (In­
die), zdobyli reprezentant Ar­
menii Lewon Aronian i Chin­
ka Xue Zhao. Na 17. miejscu 
ukończył zawody Kamil Mi- 
toń, na 20. Radosław Wojta­
szek, a na 25. Agnieszka Ma- 
tras. Rywalizowało 88 zawod­
ników i 51 zawodniczek.

■ DWÓCH KANDYDA­
TÓW. Francuz Bruno Metsu 
i Portugalczyk Humberto Co- 
elho są kandydatami na se­
lekcjonera piłkarskiej repre­
zentacji Korei Południowej. 
Metsu prowadził Senegal 
w czasie tegorocznych MŚ. 
Francuz szkoli piłkarzy ze­
społu Al Ain Club ze ZEA. Co- 
elho w latach 1997-2000 pro­
wadził kadrę Portugalii, a do 
lipca tego roku pracował z re­
prezentacją Maroka.

■ MIĘCIEL BEZ TRENE­
RA. Grecki klub piłkarski Ira- 
klis Saloniki, którego zawod­
nikiem jest Marcin Mięciel, 
zwolnił jugosłowiańskiego 
trenera Ivana Jovanovica. 
Jeszcze na początku grudnia 
Iraklis był liderem greckiej 
ekstraklasy. Trzy porażki 
z rzędu sprawiły, że spadl na 
9 miejsce i traci do prowadzą­
cego Olympiakosu Pireus 
9 punktów.

■ POTWIERDZENIE DO­
PINGU. Badanie próbki B po­
twierdziło obecność niedo­
zwolonych środków dopingu­
jących w organizmie piłkarza 
Athletic Bilbao Carlosa Gur- 
pegiego. Test przeprowadzo­
no 1 września, po meczu Ath­
letic z Realem Sociedad. Ba­
dania obu próbek wykazały 
obecność sterydu nandrolo- 
nu. 22-letniemu Gurpegiemu 
grozi dyskwalifikacja.

(F)

Sportowy ekran
WTOREK. 12 CANAL PLUS 

NIEBIESKI: Legia Warszawa 
- Wisła Kraków (liga polska, 
powt.); 20 POLSAT SPORT: 
Polska - Portugalia (piłkarskie 
MŚ, powt.); 22.20 TVP 2: 
Sport-telegram.

ŚRODA. 20 POLSAT SPORT: 
Polska - USA (piłkarskie MŚ, 
powt.); 22.20 TVP 2: Sport-tele­
gram.

CZWARTEK. 10.35-11.20 
TVP 1: MP w skokach narciar­
skich (Zakopane); 12 CANAL 
PLUS NIEBIESKI: Odra Wodzi­
sław - Wisła Kraków (liga pol­
ska, powt.);14.55 CANAL PLUS 
NIEBIESKI: West Bromwich - 
Arsenał (liga ang.); 22.20 TVP 
2: Sport-telegram.

Multi Lotek
3, 4, 10, 17, 19, 

21, 24, 25, 28, 38, 
39, 41, 43, 48, 52, 
53, 62, 69, 75, 79

Twój Szczęśliwy Numerek
18

2, 21, 24, 39

96-28
15157502

W drugi dzień świąt zaległy konkurs o mistrzostwo Polski
W czwartek, w drugi dzień 

świąt, w Zakopanem, na Wiel­
kiej Krokwi, odbędzie się zale­
gły konkurs o mistrzostwo Pol­
ski. Na liście startowej jest aż 
65 zawodników.

- Jesteśmy zaskoczeni tak du­
żą liczbą zgłoszeń - powiedział 
nam wiceprezes. TŻN Leszek 
Nadarkiewicz. - Zgłosili się 
wszyscy najlepsi polscy zawodni­
cy z naszymi kadrowiczami, 
uczestnikami konkursów o Pu­
char Świata. Na liście są Adam 
Małysz, Robert Mateja, Wojciech 
Skupień, Tomasz Pochwała, Mar­
cin Bachleda, Tomisław Tajner, 
Łukasz Kruczek, Krystian Długo­
polski, swój przyjazd awizują 
Słowacy, także Czesi. Na miejscu 
są już, trenujący od kilku dni na 
Wielkiej Krokwi, Ukraińcy. Będą 
to więc mistrzostwa Polski w mię­
dzynarodowym wydaniu.

Zapowiada się bardzo cieka­
wa rywalizacja. Czy ktoś zdoła 
zagrozić Adamowi Małyszowi? 
Jak spiszą się Tomasz Pochwa­
ła, Robert Mateja, którzy odpu­
ścili ostatnie konkursy pucharo­
we i trenowali w Zakopanem 
właśnie na Wielkiej Krokwi? 
Czy szyki starym kolegom po­
krzyżuje Marcin Bachleda z Za­
kopanego, który latem ograł 
wszystkich, poza Małyszem 
(był kontuzjowany) na Średniej 
Krokwi w konkursie o MP na 
igelicie?

Po konkursie trener Apolo­
niusz Tajner poda skład naszej

Małysz w pułapce?
Po Engelbergu, a przed Turniejem Czterech Skoczni

Dwa konkursy w Engelber­
gu jeszcze raz potwierdziły, że 
skoki są najbardziej nieprzewi­
dywalną, wręcz loteryjną kon­
kurencją. A stawianie prognoz 
jest wiele ryzykowane.

W poprzedni weekend 
w Neustadt królem skoczni był 
Austriak Martin Hoellwarth. 
W Engelbergu pierwszego dnia 
był jeszcze w czołówce (5. miej­
sce), ale w niedzielę nie zakwali­
fikował się w ogóle do 30-osobo- 
wego finału! Rewelacja sezonu 
Norweg Pettersen był w pierw­
szy dzień 12., w drugi 11. Najlep­
szy do tej pory z Niemców Uhr- 
mann też daleko 11 i dopiero 25.

Ten sezon nie ma zdecydo­
wanego faworyta. Pierwsze dwa 
konkursy stały pod znakiem do­
minacji Słoweńca Peterki (1. i 3.), 
w kolejnym zawodach w Tron- 
dheim błysnął Pettersen (2. i 1.), 
Neustadt stał pod znakiem domi­
nacji Hoellwartha (dwie wygra­
ne), Engelberg to odrodzenie 
Niemca Hannawalda (3. i 1.).

Na tej liście nie ma Adama 
Małysza. Polak jest z reguły 
w ścisłej czołówce (tylko raz 
w Engelbergu wypadł z pierw­
szej szóstki, zajmując pierwsze­
go dnia 15. miejsce), ale nie sta­
nął jeszcze na najwyższym po­
dium. Był raz drugi, raz trzeci.

Czego brakuje Adamowi do 
zwycięstwa? Trener i sam za­
wodnik mówili przed Engelber- 
giem o stabilizacji formy. Ich zda­
niem brakowało tego błysku, 
który pozwala wygrywać.

Sięgnijmy do statystyki ostat­
niego występu Małysza w Engel­
bergu. W ciągu 3 dni Małysz od­
dał 9 skoków, wliczając w to sko­
ki treningowe i w kwalifikacji. Na 
9 skoków trzy były bardzo do­
bre, dwa dobre, cztery średnie 
lub poniżej przeciętnych, jeśli 
brać pod uwagę klasę Adama.

Wielka Krokiew Fot. Rafał Stanowski
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reprezentacji na rozpoczynający 
się w niedzielę konkursem 
w Oberstdorfie - Turńiej Czte­
rech Skoczni.

Kierownikiem konkurencji 
będzie były skoczek, wieloletni 
reprezentant Polski Jan Kowal, 
który także w tej roli ma wystą­
pić w najbliższych konkursach

Przed rokiem czy dwoma laty 
Małysz, kiedy brylował na skocz­
niach, na 9 skoków miał 7-8 bar­
dzo dobrych. Praktycznie nie 
psuł żadnego skoku. Teraz pro­
porcje są jak widać inne.

Adam popełniał drobne błę­
dy, które, jak przyznaje trener 
Apoloniusz Tajner, trzeba sko­
rygować. Pytanie tylko kiedy? 
Nie ma czasu na spokojny tre­
ning, jaki np. przeprowadził nie­
dawno Niemiec Sven Hanna- 
wald, który po nieudanym wy­
stępie w Kuusamo został wycofa­
ny z PŚ i przez 10 dni ćwiczył 
w Lillehammer.

8 konkursów, 6 zwycięzców
Oto triumfatorzy konkur­

sów o PŚ w tym sezonie:
Kuusamo: Peterka (Słowe­

nia) i Widhoelzl (Austria)
Trondheim: Hoellwarth (Au­

stria) i Pettersen (Norwegia)
Neustadt: 2 razy Hoellwarth
Engelberg: Ahonen (Finlan­

dia) i Hannawald (Niemcy)

Konkurs goni konkurs, do te­
go w najbliższych dniach mamy 
święta Bożego Narodzenia, być 
może Małysz przyjedzie do Za­
kopanego na konkurs o mistrzo­
stwo Polski, ale ile odda tam sko­
ków? Trzy, cztery? Czy to wystar­
czy, by wyeliminować błędy?

Moim zdaniem, Małysz 
wpadł w tej chwili w pełną pu­
łapkę. Po ostatnich konkursach 
nie jest do końca pewny swojej 
formy. Małysz jest doskonałym 
analitykiem i zapewne, podob­
nie ja jak, prześledził swoje wy­
stępy w Engelbergu i czuje, że 
popełnia za dużo błędów.

Czy stracił wiarę w swoje 
umiejętności? Nie sądzę, ale jego 
skoki cechuje jakaś nerwowość, 
niepewność. Zapewne wynika to 

o Puchar Świata w Zakopanem, 
18 i 19 stycznia 2003 roku.

Oto program zawodów, go­
dzina 9.00 - seria próbna, go­
dzina 9.45 - pierwsza seria, go­
dzina 10.30 - seria finałowa.

Zawody transmitować bę­
dzie na żywo polska TV, Pro­
gram I od godziny 10.35. (AS) 

także z tego, że Małysz wie, iż 
cala Polska od oczekuje na jego 
pierwsze zwycięstwo od stycznia 
2002 roku, kiedy to wygrał kon­
kurs w Zakopanem. Ma świado­
mość, że każdy konkurs pucha­
rowy śledzi kilka milionów wi­
dzów. To z jednej strony dodaje 
sił, ale może też stanowić pewien 
balast' psychiczny. Sam Małysz 
też marzy o zwycięstwie. Chciał- 
by pokazać wszystkim, że nadal 
jest mocny i że potrafi się konku­
rentom dobrać do skóry.

Przed nami Turniej Czterech 
Skoczni. Po 2 ostatnich turnie­
jach, w których zwyciężali nie­
oczekiwanie najpierw Adam 
Małysz, a potem Sven Hanna­
wald, nie odważę się stawiać 
żadnych prognoz. Mam jednak 
pewne obawy, że nasz skoczek 
może pojechać na turniej w trud­
nej sytuacji psychicznej. Nie bę­
dąc do końca przekonanym 
o swojej formie, może się czuć 
niepewnie. A w skokach psychi­
ka, jak mówi Jens Weissflog, 
w 80 proc, decyduje o wyniku.

Wiele wyjaśni pierwszy kon­
kurs w Oberstdorfie. Jeśli Małysz 
zacznie go dobrym wynikiem, 
z wysokiego pułapu, to może 
nam dostarczyć dużo radości.

Obserwuję karierę Małysza 
od kilku lat. Podziwiałem eksplo­
zję jego talentu jako nastolatka, 
potem współczułem mu, kiedy 
wpadł w głęboki „dołek”. Zaim­
ponował mi, kiedy potrafił się 
z niego wygrzebać i wdrapać na 
najwyższe, sportowe szczyty. 
Bardzo chciałbym, aby teraz zna­
lazł w sobie dość siły, by wydo­
stać się z pułapki, w którą wpadł. 
Pociechą dla Adama może być 
fakt, że mimo trochę słabszych 
niż oczekiwano wyników, nie 
wypadł z czołówki światowej. 
Nadal się liczy w elicie.

ANDRZEJ STANOWSKI

Wygrana Podhala
4-2 na Słowacji z Martinem

Hokeiści Wojasa Podhala 
grali na Słowacji z szóstym 
zespołem ekstraklasy Marti­
nem, zwyciężając 4-2 (1-1, 
1-1, 2-0) po dwóch bramkach 
Czecha Baranyka, jednej Ko­
szarka i Smreczyńskiego.

- Nasi hokeiści rozegrali bar­
dzo dobre spotkanie, świetnie

Nowi hokeiści w Cracouii

Trzech lub czterech
Drużyna hokejowa Craco- 

vii, która zajmują drugie miej­
sce w I lidze za Orlikiem Opo­
le, wzmacnia się. Krakowski 
klub zgłosił w PZHL czterech 
nowych graczy: Jacka Krauzo- 
wicza (Orlik Opole), Zbignie­
wa Raszewskiego, Artura Go­
mółkę i Sebastiana Halucha 
(wszyscy Naprzód Janów). 
Krauzowicz i Haluch to obroń­
cy, Raszewski i Gomółka to 
napastnicy.

- Sprawa przejścia do nas gra­
czy Naprzodu, który wycofał się 
z rozgrywek, jest już przesądzo­
na - powiedział nam wiceprezes 
KS Cracovia Adam Zięba. 
- Mam już słowne potwierdzenie 
z PZHL. Jeśli idzie o obrońcę Or­
lika - Krauzowicza, to jego klub 
żąda odstępnego 1500 złotych. 
Dla nas liczy się każda złotówka, 
dlatego na taki układ nie pój­
dziemy. Trzech graczy z Naprzo­
du powinno uzupełnić dość 
szczupłą, naszą kadrę. A mamy 
ambicje powalczyć z Orlikiem 
o I miejsce w I lidze, dające pra­

Bramkarz Cracovii Kosiński jest mocnym punktem zespołu. Na zdję­
ciu wygrywa pojedynek z Pajerskim, z meczu Cracovia - Podhale 
4-10. Fot. Wacław Klag

Zwycięstwa gospodarzy
Wyniki kolejnych me­

czów zawodowej hokejowej 
ligi NHL: Carolina Hurricanes 
- Dallas Stars 1-0, Chicago

16-letni Thomas Morgenstern

Nowy Nykaenen?
W tym sezonie na skocz­

niach brylują zawodnicy z Au­
strii. Świetnie skaczą nie tylko 
doświadczeni skoczkowie, jak 
Martin Hoellwarth, Andreas 
Widhoelzl czy Andreas Gold- 
berger, ale cała plejada mło­
dych „wilczków”.

Z bardzo dobrej strony 
w konkursach o PŚ pokazali się 
Andreas Kofler (stanął nawet na 
podium w Neustadt), Florian 
Liegl (najwyższy skoczek świa­
ta, 194 cm wzrostu!) czy ostat­
nio w Engelbergu 18-letni Ma- 
thias Hafele, który w swoim de­
biucie zajął 2. miejsce.

A już Austriacy zaprezento­
wali kolejny, wielki talent. Na za­

bronił Krzysztof Zborowski 
- powiedział nam trener An­
drzej Słowakiewicz. - Okupili­
śmy wygraną dwoma kontuzja­
mi Marcińczaka i Pajerskiego. 
Mecz był bardzo twardy, w jego 
końcówce Słowacy, nie mogąc 
pogodzić się z porażką, wszczę­
li bójkę na lodzie. (AS) 

wo gry w ekstraklasie. Cieszą nas 
zapowiedzi prezydenta Jacka 
Majchrowskiego, iż potrzebna 
jest modernizacja lodowiska 
przy ul. Siedleckiego, które jest 
w tej chwili bombą ekologiczną 
z uwagi na przestarzałą instala­
cję amoniaku.

Być może w najbliższych 
dniach wznowią treningi dwaj 
hokeiści Cracovii Piotr Ślusarek 
i Stanisław Urban. - Myślę, że 
po solidnym treningu byliby 
znacznym wzmocnieniem na­
szego zespołu w play off - mówi 
Adam Zięba.

***

20 bm. zamknięty został 
okres transferowy w polskim ho­
keju. W ekstraklasie doszło do 
kilku istotnych przesunięć per­
sonalnych. GKS Katowice pozy­
skał dwóch obrońców, Grzego­
rza Piekarskiego z Wojasa Pod­
hala i Andrzeja Schuberta 
z GKS Tychy. Jarosław Kuc 
z Zagłębia przeniósł się do GKS 
Tychy. (AS)

Blackhawks - Los Angeles 
Kings 3-1, Anaheim Mighty 
Ducks - Phoenix Coyotes 4-0.

(PAP)

wodach o Puchar Kontynentalny 
w Libercu, jak podaje portal in­
ternetowy skispringen.com, 
wielki sukces Odniósł urodzony 
w 1986 roku Thomas Morgen­
stern, wygrał oba konkursy!

- Morgenstern ma dopiero 
16 lat, ale talent nie mniejszy od 
Matti Nykaenena - powiedział 
trener pierwszej reprezentacji 
Austrii Hannu Lepisto. Lepisto 
wie, co mówi, ponieważ przez 
długie lata był trenerem właśnie 
Nykaenena i świętował z nim 
największe sukcesy.

Morgenstern ma zadebiuto­
wać^ konkursach Turnieju 
Czterech Skoczni.

(AS)

skispringen.com
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Trzy rundy Pucharu UEFA w wersji... ligowej

VfB Stuttgart na czele
Wisła: najlepsza różnica bramkowa i najwięcej bramek

Niedzielan i Żurawski

Bieżąca edycja rozgrywek 
o Puchar UEFA szczególnie in­
teresuje piłkarskich kibiców ze 
względu na wspaniałą postawę 
Wisły Kraków, która awanso­
wała do IV rundy. Przypomnij- 
my, że 20 i 27 lutego „Biała

Klasyfikacja klubów

Od lewej: nazwa klubu, mecze, zwycięstwa, remisy, porażki, 
punkty, bramki. O kolejności decydowały punkty, potem bramki.

VfB Stuttgart 6 5 1 0 16 13-3
Celtic Glasgow 6 5 0 1 15 15-3
Hertha Berlin 6 4 2 0 14 8- 1
Panathinaikos Ateny 6 4 2 0 14 . 11-5
FC Malaga 6 4 2 0 14 7-3
Wisła Kraków 6 4 1 1 13 18-6
Anderlecht Bruksela 6 4 1 1 13 12-5
FC Porto 6 4 0 2 12 12-3
Besiktas Stambuł 6 3 3 0 12 12-4
Boavista Porto 6 4 0 2 12 9-5
Lazio Rzym 6 3 2 1 11 9-3
Slavia Praga 6 3 1 2 10 17- 8
Denizlispor BK 6 3 1 2 10 6-4
AEK Ateny 2 2 0 0 6 8- 1
FC Liverpool 2 2 0 0 6 2-0
AJ Auxerre ' 2 1 0 1 3 2- 1

Gwiazda” rywalizować będzie 
z Lazio Rzym.

Wcześniej wiślacy przeszli 
trzy rundy (nie licząc rundy 
kwalifikacyjnej), w których 

4 mecze wygrali, 1 zremisowa­
li i 1 przegrali. A jak w tym cza­
sie spisywali się inni uczestnicy 
IV rundy Pucharu UEFA? Poku­
siliśmy się o przedstawienie 
dotychczasowych zmagań pu­
charowych w wersji... ligowej.

Bardziej obrazuje ono dorobek 
poszczególnych drużyn. Przy­
znawaliśmy - jak w lidze - 
3 punkty za zwycięstwo 
i I punkt, za remis (uwzględ­

nialiśmy także wyniki osiągnię­
te po dogrywce).

Na czele nasze klasyfikacji 
znalazł się VfB Stuttgart, który 
w 6 meczach zgromadził 
16 punktów (5 zwycięstw, 1 re­
mis, bez porażki). Rywal Wisły 
w IV rundzie - Lazio - zdobył 
9 punktów (3 wygrane, 2 remi­
sy i 1 przegrana). Wisła może 
się pochwalić najlepszą różni­
cą bramkową (18-6) i najwięk­
szą liczbą strzelonych bramek 
(18). Zwraca uwagę świetna gra 
w obronie Herthy Berlin, która 
straciła tylko 1 bramkę.

W III rundzie do rozgrywek 
o Puchar UEFA „przeskoczyło” 8 
drużyn, które wcześniej rywali­
zowały w I fazie grupowej Ligi 
Mistrzów, zajmując w swoich 
grupach trzecie miejsca. Co cie­
kawe, tylko 3 z nich awansowały 
do IV rundy! Były to AEK Ateny, 
FC Liverpool i AJ Auxerre. W na­
szym zestawieniu uwzględnili­
śmy, rzecz jasna, tylko ich mecze 
w III rundzie, stąd tak skromny 
ich dorobek i trzy ostatnie lokaty 
w klasyfikacji. Z innych uczestni­
ków LM do IV rundy nie awanso­
wały Lens, Olympiąue Lyon, Dy­
namo Kijów, FC Brugge i Macca- 
bi Hajfa. (fil)

„lepsi” od... Vieriego

u mbH
ySh|.: ■ ... ,

Czołowy strzelec ligi angielskiej Thierry Henry (Arsenał, z tyłu) wal­
czy o piłkę z Geremi (Middlesbrough) Fot. PAP/EPA

Liderami strzelców na pół­
metku polskiej ekstraklasy pił­
karskiej są wspónie Andrzej 
Niedzielan (Górnik Zabrze) 
i Maciej Żurawski (Wisła Kra­
ków). W 17 kolejkach strzelili 
oni po 15 bramek.

Jak się ma ten dorobek do 
czołowych snajperów innych lig 
europejskich? Porównaliśmy 
osiągnięcia polskiego duetu 
z bramkami uzyskanymi przez 
najlepszych strzelców w kilku li­

gach uważanych powszechnie za 
najsilniejsze na Starym Konty­
nencie. Oczywiście, poziom na­
szej ligi jest zdecydowanie słab­
szy od poziomu Premiership, 
Bundesligi czy Seria A, ale nie 
o porównywanie siły lig nam 
chodzi...

Przypomnijmy na wstępie 
czołówkę klasyfikacji czołowych 
strzelców polskiej ekstraklasy: 
15 Andrzej Niedzielan (Górnik)

Maciej Żurawski (Wisła K.)

12 Marcin Kuźba (Wisła K.)
Stańko Svitlica (Legia)
A oto czołówka najlepszych 

strzelców w kilku najsilniejszych 
ligach europejskich:

liga hiszpańska (15 kolejek)
11 Roy Makaay (Deportivo)
9 Patrick Kluivert (Barcel.)

Darko Kovacević (Real S.) 
liga włoska (15 kolejek)

12 Christian Vieri (Inter)
10 Francesco Totti (Roma)
9 Alessandro Del Piero (Juv.)
9 Claudioo Lopez (Lazio)

liga angielska (19 kolejek)
11 James Beattie (Southampton) 
10 Alan Shearer (Newcastle)
9 Thierry Henry (Arsenał)
9 Gianfranco Zola (Chelsea)

liga niemiecka (17 kolejek)
13 Ailton (Werder Brema)
11 Thomas Christiansen 

(Bochum)
10 Sasa Cirić (FC Nuernberg) 

Giovane Elber (Bayern) 
liga francuska (20 kolejek)

11 Skabani Nonda (Monaco)
Pedro Pauleta (Bordeaux) 

liga holenderska (17 kolejek)
18 Mateja Keżman (PSV Eind.)
9 Pierre van Hooijdonk (Fey.)

W ligach angielskiej, nie­
mieckiej i holenderskiej jest 
półmetek rozgrywek, ligi hisz­
pańska i włoska zbliżają się do 
niego, a liga francuska już go 
przeskoczyła. (fil)

Dudek czeka na swą szansę
Kirkland w pierwszej reprezentacji?  Telefon z Barcelony

Fragment derbów Liverpoolu: Kevin Campbell (Everton, z prawej) „leci" do piłki. Z boku przygląda się
Michael Owen. Fot. PAP/EPA

...

Na święta pod rozwagę selekcjonerowi Pawłowi Janasowi

„Żuraw” na rozgrywającego!

Co się dzieje z Liverpoolem? 
To pytanie zadają sobie sympa­
tycy piłkarzy z miasta Beatle­
sów i Jerzego Dudka. „The 
Reds” („Czerwoni”) zajmują 
szóste miejsce w tabeli angiel­
skiej ekstraklasy ze stratą 
7 punktów do lidera Arsenału 
Londyn.

Liverpool przechodzi w tym 
sezonie duże wahania formy. 
Świadczą o tym jego wyniki 
w meczach ligowych - kolejno: 
2 zwycięstwa, 3 remisy, 7 zwy­
cięstw, 1 porażka, 1 remis, 4 po­
rażka i 1 remis. Po 11. kolejce Li- 
verpool był liderem tabeli, mając 
4 punkty przewagi nad Arsena­
łem i aż 8 punktów nad Manche­
sterem United, do którego teraz 
traci 3 punkty.

W 7 ostatnich meczach Liver- 
pool zdobył tylko 2 punkty (re­
misy u siebie z Sunderlandem 
i Evertonem po 0-0), strzelając 
w tym okresie zaledwie 4 bram­
ki, a tracąc aż 10 bramek. W nie­
dzielnych derbach z Evertonem 
znowu zawodził pod względem 
skuteczności. Przerwał jednak 
fatalną passę. Wcześniej w swej 
długiej historii ligowej Liverpool 
17 razy przegrał 4 mecze z rzędu 
(poprzednio po raz ostatni w se­
zonie 1982/1983). „Rekord” po­
bił w sezonie... 1899/1900, gdy 
doznał 8 kolejnych porażek!

Jerzy Dudek ciągle jest tylko 
rezerwowym w bramce Liverpo- 
olu. Po serii słabych występów 
ustąpił miejsca reprezentantowi 
Anglii do lat 21 Chrisowi Kir- 
klandowi, który stara się wyko­
rzystać swą szansę. Zbiera po­
chlebne recenzje, obronił rzut 
karny (w meczu z Sunderlan­
dem), pomógł drużynie w awan­
sie do IV rundy Pucharu UEFA 
(nie puścił gola w meczu z Vi- 
tesse Arnhem), ale i on - podob­
nie jak Dudek - nie wyręczy ko­
legów w strzelaniu bramek.

Kirkland jest wychowankiem 
Coventry City. W ostatnich 4 la­
tach, przed przyjściem do Liver- 
poolu (zjawił się tam tego same­
go dnia, co Dudek - 31 sierpnia 
2001 roku) wystąpił w tylko 24 
meczach i zaliczył kilka gier 
w młodzieżówce, ale to wystar­
czyło, by uznano za go wielki ta­
lent. Młody (2 maja skończy 22 
lata), wysoki (192 cm wzrostu) 
i obdarzony dużymi umiejętno­
ściami golkiper prawdopodob­
nie otrzyma powołanie do 
pierwszej reprezentacji na towa­
rzyski mecz z Australią (12 lu­
tego). Jeśli tak się stanie, na 
konto Coventry wpłynie pewna 
gotówka, bo takim warunkiem 
był obwarowany jego transfer. 
Kirkland niedawno przyznał się, 
że ma problemy z bólem ple­

ców, ale na razie nie odbija się to 
niekorzystnie na jego grze.

Nasz bramkarz pilnie trenu­
je. Zdaniem swego menedżera 
Jana de Zeeuwa, który ostat­
nio gościł w Liverpoolu, pre­
zentuje się bardzo dobrze i tyl­
ko kwestią czasu jest, kiedy 
odyska miejsce w bramce „The 
Reds”. De Zeeuw twierdzi, że 
miał telefon z... FC Barcelona 
z pytaniem o aktualną sytuację 
Dudka w Liverpoolu. Na trans­
fer na Nou Camp raczej się jed­
nak nie zanosi. Polski golkiper 
zmęczony psychicznie częsty­
mi grami może teraz trochę od­
począć. A że jest cierpliwy, po­
kazał w Feyenoordzie Rotter­
dam, gdy przez rok czekał na 
miejsce w bramce. Kiedy jed­
nak dostanie swą szansę - nie 
wiadomo. Być może dopiero 
w styczniu lub jeszcze później. 
W najbliższym czasie Liverpo- 
ol czekają w ekstraklasie jesz­
cze trzy mecze: 26 grudnia 
u siebie z Blackburn, 29 grud­
nia na wyjeździe z Arsenałem 
i 1 stycznia na wyjeździe 
z Newcastle.

Niedawno na internetowej 
stronie „Liverpool Echo” 72 pro­
cent czytelników było za powro­
tem Dudka do podstawowego 
składu. Kibice „Czerwonych” 
wciąż na niego liczą... (FIL)

Jeden selekcjoner za dru­
gim szukają rozgrywającego 
dla piłkarskiej kadry, a prze­
cież jest on pod ręką. Nazywa 
się Maciej Żurawski.

Chyba nie ma drugiego pol­
skiego piłkarza, który by łączył 
w sobie tyle cech charaktery­
stycznych dla wysokiej klasy li­
dera zespołu. Żurawski jest bar­
dzo dobrze wyszkolony tech­
nicznie, nie ma problemów 
z prowadzeniem piłki czy to po 
prawej, czy po lewej stronie bo­
iska, dużo widzi, ma zmysł' 
strategiczny i nie jest piłkar­
skim egoistą, co oznacza, że 
zdobywanie goli przez kolegów 
po jego podaniach sprawia mu 
wiele radości. Nadto gracz Wi­
sły Kraków nie tylko potrafi 
znaleźć się w obrębie pola kar­
nego, ale wie, jak kopnąć moc­
no i celnie piłkę z drugiej linii. 
Do tego nie stroni od biegania 
po boisku.

Czego mu brakuje? Odpor­
ności psychicznej. Sam twier­
dzi, że właśnie z tego powodu 
zdobywa tak mało bramek 
w kadrze i nie wykorzystał rzu-

Łukasz Kubik
Łukasz Kubik znalazł pra­

codawcę w lidze belgijskiej. 
Były piłkarz Cracovii podpisał 
3,5-letni kontrakt z Excelsio- 
rem Mouscron.

Kubik, który przebywa na 
urlopie w Krakowie, trafił na li­
stę bezrobotnych po finansowej 
klapie KV Mechelen. Teraz ma 
zajęcie. - Jestem szczęśliwy: 
przed świętami znalazłem pracę 
i to na lepszych warunkach niż 
w Mechelen. Trener Excelsioru 
(trzykrotny uczestnik MŚ Lo- 
renzo Staelens - maro) widzi 
mnie w podstawowym składzie, 
a Marcin Żewłakow obiecał po­
móc mi w aklimatyzacji. Ale nie 
będzie ona trudna, bo belgijskie 
realia poznałem dość dobrze 
- powiedział nam Łukasz, który 
3 stycznia pojawi się na pierw- 

tu karnego podczas meczu 
z USA na mistrzostwch świata 
w Korei Płd. Paradoksalnie, wy­
cofanie zawodzącego w repre­
zentacji napastnika do drugiej 
linii może mu pomóc odbloko­
wać się. Wprawdzie rola roz­
grywającego jest jeszcze trud­
niejsza niż napastnika, ale mi­
mo wszystko łatwiej otrząsnąć 
się w trakcie meczu po 
dwóch-trzech niecelnych poda­
niach niż jednej niewykorzysta­
nej stuprocentowej sytuacji pod 
bramką rywala.

Fakt, że w klubie gra jako 
napastnik, jest tylko pozorną 
przeszkodą. Wszechstronność 
to atut, którym Żurawski impo­
nował od początku kariery. 
Dość powiedzieć, że jako ju­
nior, a także w późniejszym 
okresie występował jako ofen­
sywny pomocnik i spisywał się 
w tej roli bardzo dobrze. A dzi­
siaj nawet ojciec Maćka, który 
przecież zna go jak żaden tre­
ner, uważa, że jego syn powi­
nien prowadzić grę drużyny.

Co na taki eksperyment 
w kadrze sam Żurawski? - Jeśli

w Mouscron
szym treningu Excelsioru. Kolej­
nym powodem do zadowolenia 
jest dla Kubika fakt, iż trenerem 
reprezentacji Polski został jego 
były opiekun z kadry olimpij­
skiej Paweł Janas. - Trener Ja­
nas jest odpowiednią osobą na 
odpowiednim miejscu. Niektó­
rzy uważają, ze nie zakwalifiko­
waliśmy się do Sydney z powodu 
niesportowych wybryków, ale 
prawda jest taka, że w meczach 
z Turkami zabrakło nam szczę­
ścia - twierdzi piłkarz.

Klub Kubika jest średnia- 
kiem Jupiler League. Zajmuje 
8. miejsce w gronie 18 drużyn. 
Najbardziej znanymi jego pił­
karzami są Belgowie Gordan 
Vidovic i Mbo Mpenza - brat 
Emile’a grającego w Schalke.

(MARO) 

taka byłaby potrzeba, myślę, że 
można spróbować. Nie kryję, że 
bardzo lubię zdobywać gole 
i nadal chciałbym to robić, lecz 
w reprezentacji mógłbym też 
występować na innej pozycji. 
Może warto zrobić taką próbę, 
pod warunkiem jednak, że nie 
stanie się to w meczu eliminacji 
do mistrzostw Europy. Na takie 
testy jest czas w spotkaniach to­
warzyskich - mówi.

Właśnie nadchodzi taki 
okres, zanim nasi piłkarze 
zmierzą się 29 marca z Węgra­
mi w eliminacjach ME, rozegra­
ją co najmniej dwa mecze spa­
ringowe. Wiele wskazuje na to, 
że ze względu na potyczkę Wi­
sły z Lazio Rzym w Pucharze 
UEFA krakowscy piłkarze wy­
stąpią tylko w jednym z tych 
spotkań. Spróbujmy z Żuraw­
skim na środku pomocy. Wiele 
nie ryzykujemy, bo kontrkan­
dydaci pokazali, co potrafią za 
kadencji Zbigniewa Bońka. 
A obecny selekcjoner Paweł Ja­
nas większego pola manewru 
mieć nie będzie.

KRZYSZTOF KAWA

Zagrał z Wichniarkiem
Maciej Żurawski (Wisła 

Kraków), Artur Wichniarek 
(Arminia Bielefeld), Paweł 
Wojtala (Rot-Weiss Oberhau­
sen), Jarosław Araszkiewicz 
(Lech Poznań) wygrali w Po­
znaniu halowy turniej 
„Gwiazdka z piłką”.

5-ósobowa drużyna gwiazd, 
w bramce której wystąpił Jacek 
Przybylski, pokonała w finale 
Lecha Poznań 3-2 (1-1). Bramki: 
- Żurawski, Wichniarek, Wojtala 
- Piotr Jacek i Bartosz Bosacki. 
W turnieju wystąpił też zespół 
„Kaczka Dziennikarska”. Żuraw­
ski, Wichniarek i Wojtala przyje­
chali na święta do rodziny w Po­
znaniu. Dla najmłodszych kibi­
ców była to okazja do zrobienia 
wspólnych zdjęć ze znanymi pił­
karzami oraz otrzymania auto­
grafów. (PAP)
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Suma szczęścia
Dwa dni po tym, jak LA La- 

kers pechowo przegrali do­
grywkę w Filadelfii, szczęśli­
wie zakończyli ją w Toronto.

Mistrzowie NBA ulegli w so­
botę mimo seryjnych pudeł, ja­
kie w końcówce dogrywki popeł­
nił Allen lverson z Philadelphii. 
W poniedziałek Lakers wygrali 
mecz z Toronto, choć ich były 
zawodnik Lindsey Hunter miał 
trzy znakomite szanse w ostat­
nich dwóch sekundach dogryw­
ki: Hunter nie trafił dwóch osobi­
stych, a potem nieszczęśliwie 
nastąpił na linię boczną i Rap- 
tors stracili piłkę. Dla Lakers od 
wczoraj suma szczęścia wynosi 
zero. Dla Raptors też: przecież 
ostatnio przegrali w Chicago, 
gdzie złodzieje dodatkowo okra- 
dli ich z półtorej tysiąca dolarów.

Cytat
Wołałbym pojechać do \ 

: Chin i grać tam dła dwóch ty- | 
I sięcy ludzi niż jechać przez 
I półtorej godziny, by zagrać | 
| w Sacramento.

Coach Golden State 
ERIC MUSSELMAN po wizycie 
w hałaśliwej hali ARCO Arena

Kobe Bryant (Los Angeles Lakers, z prawej) walczy o piłkę z Chrisem
Jefferiesem (Toronto Raptors) Fot. PAP/EPA

Cezary Trybański zaliczy) 
5 bezbarwnych minut w jedno­
stronnym meczu Memphis 
- Utah. Polak raz sfaulował 
i miał stratę.

Rozmaitości: 13-letni chło­
piec, postrzelony jesienią przez 
oszalałego snajpera z okolic Wa­
szyngtonu, otrzymał zaprosze­
nie na mecz Orlando Magie 
i spotkanie z asem Magii - Trą­
cym McGradym; Chris Mills 
(G. State) dostał trzy mecze kary

za wyczyny opisane we wczoraj­
szym wydaniu „Dziennika”.

Poniedziałek w NBA: Sacra­
mento - Golden State 103-88 
(Webber i Stojakovic po 20 - Ja- 
mison 20), New York - Miami 
84-92 (Eisley 19 - Jones 22), 
Toronto - LA Lakers 107-109 po 
dogrywce (Peterson 27 - O’Neal 
31 i 15 zb., Bryant 31), Mem­
phis - Utah 74-103 (Battier 11 
- Malone 17).

(MARO)

Krzysztof Warzycha: 308. bramka w 538. meczu ligowym!

38-letni „Gucio” zadziwia
Jak już informowaliśmy, 

Krzysztof Warzycha strzelił 
zwycięską bramkę dla Pana- 
thinaikosu Ateny w niedziel­
nym meczu 12. kolejki I ligi 
greckiej z Kalitheą, wygra­
nym przez gospodarzy 1-0. 
Ateński klub zajmuje trzecie 
miejsce w tabeli.

Popularny „Gucio”, który po­
jawił się na boisku od początku 
drugiej połowy, zmieniając Em- 
manuela Olisadebe, zapewnił 
zwycięstwo „Koniczynkom” 
w 3. minucie doliczonego czasu 
gry. Kalithea to beniaminek I ligi.

Dla Warzychy była to już 
308. bramka strzelona w I li­
dze! Dla Ruchu Chorzów w la­

tach 1982-1989 uzyskał 66 bra­
mek, a dla Panathinaikosu w la­
tach 1990-2002 aż 242! Łącznie 
w I lidze rozegrał aż 538 me­
czów, w tym 165 w Ruchu i 373 
w Panathinaikosie - dorobek 
rekordzistów polskiej ligi: naj­
więcej bramek: Ernest Pol - 186, 
najwięcej meczów: Marek Choj­
nacki - 452.

„Gucio" był cztery razy kró­
lem ligowych strzelców: w Pol­
sce w sezonie 1988/1989 (24 
bramki), a w Grecji w sezonach 
1993/1994 (24 bramki),
1994/1995 (29) i 1997/1998 (32). 
Jego strzelecki rekord wynosi 32 
bramki - w sezonach 1992/1993 
i 1997/1998. W ubiegłym sezo­

nie zdobył 6 goli. 17 listopada 
skończył 38 lat, ale nie zapo- 

^mniał, jak się pokonuje bramka­
rzy; w bieżącej edycji Pucharu 
UEFA uczynił to 3-krotnie.

W tym sezonie w lidze wystą­
pił w 9 meczach, z tego 2 zagrał 
przez 90 minut (w 1. i 2. kolej­
ce), a w 7 wszedł na boisko 
w trakcie gry (w poprzedniom 
sezonie zaliczył 12 występów). 
Dla porównania: w tym samym 
czasie Olisadebe tażke zagrał 
9 razy, ale ani razu przez 90 mi­
nut; 4 razy wszedł, a 5 razy 
zszedł z murawy w trakcie gry, 
zdobywając w jednym meczu 
2 bramki (w poprzedniom sezo­
nie zaliczył 19 występów). (FIL)

Transferowy zawrót głowy na żużlu

Okoniewski w Zielonej Górze
Kowalik i Krzyżaniak do Bydgoszczy

Lista transferowa żużlow­
ców została opublikowana za­
ledwie trzy tygodnie temu, 
a już barwy klubowe zmieni­
ło kilku renomowanych za­
wodników. Powody? Stosun­
kowo niskie kwoty, za które 
zostali wystawieni na sprze­
daż, zniesienie przez Główną 
Komisję Sportu Żużlowego 
ograniczeń związanych ze 
średnią biegopunktową oraz 
powiększenie składów dru­
żyn z 7 do 8 żużlowców.

Wczoraj jeden z najbardziej 
utalentowanych zawodników 
młodego pokolenia, Rafał Oko­
niewski przeniósł się z Unii 
Leszno do ZKŻ Zielona Góra. 
Natomiast Mirosław Kowalik 
i Jacek Krzyżaniak podpisali 
roczne kontrakty z Polonią 
Bydgoszcz. Dodajmy, że na po­
czątku grudnia Unię Leszno na 
rzecz Włókniarza Częstochowa 
porzucił Sebastian Ułamek 
(transfer za 80 tys. zł).

Okoniewski, który rozpoczy­
nał karierę w Polonii Piła, został 
sprzedany za 50 tysięcy złotych. 
Zielonogórzanie prowadzą jesz­
cze rozmowy z Piotrem Świ­
stem, którego Stal Gorzów może 
utracić za jedyne 37,5 tys. zł. Ko­
walik z Apatora Adriany Toruń 
kosztował bydgoszczan 120 tys. 
zł, natomiast inny wychowanek 
torunian, ostatnio żużlowiec 
Atlasu Wrocław, Krzyżaniak 
przyszedł bezpłatnie.

Kowalik obrał odwrotną dro­
gę niż Piotr Protasiewicz, który 
kilka dni temu przeniósł się 
z Bydgoszczy do Torunia. Pre­
zes Polonii Lech Różycki za­
pewnił, że kwoty kontraktów 
Kowalika i Krzyżaniaka równa­
ją się sumie wcześniej propo­
nowanej na przyszły sezon Pro- 
tasiewiczowi (oferowano mu 
zawarcie kontraktu o 30-40 
proc, niższego niż w zeszłym 
roku, ponadto nadal nie zapła­
cono mu 65 proc, zaległości).

W przyszłym sezonie w bar­
wach bydgoskiego klubu po­
nownie występować będzie An­
glik Mark Loram. Według dzia­
łaczy, szczegóły umowy zosta­
ły uzgodnione, pozostało ją tyl­
ko podpisać. Bydgoszczanie 
prowadzą jeszcze rozmowy 
z Duńczykiem Nickim Pederse- 
nem, Amerykaninem Bil- 
lym Hamillem i Australijczy­
kiem Toddem Wiltshire’em.

Z zamiarem przenosin do 
Łodzi noszą się wypożyczeni 
w minionym roku przez Ii-li­
gową krakowską Wandę lesz- 
czynianie Łukasz Loman i To­
masz Łukaszewicz. Obaj zapo­
wiadali, że na pewno nie wrócą 
do Krakowa, jeśli klub nie wy­
płaci im zaległych pieniędzy 
z tytułu kontraktów. W sobotę 
jednak dług został uregulowa­
ny i szanse na zatrzymanie obu 
żużlowców w nowohuckiej 
drużynie znacznie wzrosły.

KRZYSZTOF KAWA

Oakland mistrzem dywizji
Po raz trzeci z Janikowskim w składzie

Oakland Raiders pokonali 
w niedzielę najgroźniejszego 
rywala, Denver Broncos 
28-16 i zostali mistrzem dy­
wizji West konferencji AFC 
zawodowej ligi futbolu ame­
rykańskiego NFL. To już trze­
ci z rzędu tytuł „Najeźdź­
ców” - nieprzypadkowo po­
większają kolekcję od czasu, 
gdy kickerem drużyny spod 
Los Angeles jest Sebastian Ja­
nikowski.

W niedzielę bohaterem me­
czu znów był Rich Gannon. 
37-letni rozgrywający Oakland 
zebrał komplementów, któ­
rych wystarczy mu aż do No­
wego Roku. - Rich mógłby być 
„śpiącym kotem", jak więk­

szość facetów w jego wieku, 
którzy tylko szukają okazji, by 
się specjalnie nie wysilać. Ale 
to do Richa niepodobne - mówi 
o partnerze running back Ty- 
rone Wheatley. - To niesamo­
wite, jaką on dysponuje wie­
dzą na temat tej gry - dodaje 
pełniący rolę tackle (czyli tego, 
który podaje piłkę rozgrywają­
cemu) Lincoln Kennedy. Po 
pierwszej części sezonu Gan­
non jest wielkim faworytem do 
tytułu MVP (Najwartościow­
szego Gracza) ligi.

Po przyłożeniach Żacka 
Crocketta i Gannona Raiders 
objęli w I tercji prowadzenie 
14-0 i już do końca kontrolo­
wali wydarzenia na stadionie

w Oakland. Janikowski doło­
żył 4 punkty po tzw. podwyż­
szeniach. Tytuł mistrza dywi­
zji jest oczywiście bardzo pre­
stiżowy, ale wiadomo, że dla 
Polaka i spółki celem numer 1 
jest Super Bowl. W dwóch po­
przednich latach nie udało się 
przebrnąć przez play off do fi­
nału, który rozgrywany będzie 
pod koniec stycznia. Może tym 
razem...

W AFC South mistrzem zo­
stało Tennessee, w dywizjach 
East i North jeszcze trwa wal­
ka. Mistrzowie NFC: East 
- Philadelphia, North - Green 
Bay, South - Tampa Bay, West 
- San Francisco.

(KRZYK)

Smuda 
w Piotrcouii

Franciszek Smuda będzie 
od 1 stycznia trenerem piłka­
rzy drugoligowej Piotrco- 
vii-Ptak Piotrków Trybunal­
ski. Zastąpi na tym stanowisku 
Włodzimierza Tylaka.

Smuda 6 grudnia przestał być 
trenerem Widzewa Łódź. Nieofi­
cjalnie mówi się, że Smuda za­
proponował na swoich asysten­
tów pracującego ostatnio z nim 
w Widzewie Kazimierza Kmieci­
ka i trenera III-ligowej Stali 
Głowno Marka Chojnackiego. Po 
rundzie jesiennej Piotrcovia-Ptak 
z dorobkiem 25 pkt zajmuje 
6. miejsce w tabeli II ligi. (PAP)

Dziś, jutro i pojutrze odbędą się 
mecze ekstraklasy szkockiej i I ligi 
angielskiej. Nasz ekspert Stanisław 

Wyda typuje grę na 48 zakładów skróconych za 33,60 zł. 1 mecz 
typuje trzydrogowo, a 7 dwudrogowo. Gwarancją minimum wy­
granych jest 1 dwunastka, 5 jedenastek i 7 dziesiątek.

1. Celtic Glasgow - Hearts
2. Dunfermline - Kilmarnock
3. FC Dundee - Aberdeen
4. Hibernian - Patrick Thistle
5. Livingston - Dundee United
6. Motherwell - Glasgow Rangers
7. Derby County - Grimsby
8. Leicester City - Ipswich Town
9. Millwall - Gillingham

10. Portsmouth - Crystal Pałace
11. Preston - Rotherham
12. Sheffield United - Nottingham
13. Walsall - Sheffield United

Dla ww. zakładów obowiązuje oznaczenie: inne.
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4
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1

1
1
1
1

X

X 
X 
X 
X 
X

X

X

2
2

2

2
2 

(FIL)

Lorens zrezygnował
Edward Lorens zrezygno­

wał z prowadzenia piłkarzy 
Anorthosis Famagusta. Polski 
trener podjął taką decyzję po 
niespodziewanym remisie 
z Ethnikosem Achnas (2-2) 
w Pucharze Cypru.

Lorens pracował w Anortho­
sis przez 4 miesiące. W tym cza­
sie z przeżywającego coraz 
większe problemy finansowe 
klubu odeszli trzej polscy piłka­
rze: Wojciech Kowalczyk, Sła­
womir Majak i Mariusz Piekar­
ski. Pozostał jeszcze Radosław 
Michalski. (pap)

W najbliższy weekend i ponie­
działek odbędą się mecze lig angiel­
skich. Nasz ekspert Stanisław Wayda

Gwiazdy 
w Tarnowie

Reprezentacja Tranowa, 
złożona z zawodników Unii 
Tarnów i Pałacu Młodzieży 
Tarnów zmierzyła się w po­
kazowym, przedświątecz­
nym meczu piłki ręcznej 
z drużyną gwiazd, w której 
wystąpili wychowankowie 
i byli zawodnicy tarnowskich 
klubów.

Mecz zakończył się wygraną 
drużyny gwiazd 38-19. Najwię­
cej bramek dla zwycięzców 
zdobył aktualny reprezentant 
Polski, zawodnik Vive Kielce, 
Filip Kliszczyk - 8. Najskutecz­
niejszym zawodnikiem repre­
zentacji Tarnowa był Tomasz 
Tchoń, strzelec 5 bramek.

(PAP)

Stanęli na podium

typuje grę na 144 zakłady skrócone. 5 meczów typuje trzydrogowo, 
a 3 dwudrogowo. Gwarancją minimum wygranych są 4 jedenastki
i 15 dziesiątek (75 procent szans na trafienie dwunastki).

1. Arsenał Londyn - Liverpool
2. Aston Villa - Middlesbrough
3. Blackburn - West Ham United
4. Charlton - West Bromwich
5. Everton - Bolton Wanderers
6. Fulham - Manchester City
7. Leeds United - Chelsea Londyn
8. Manchester Utd - Birmingham
9. Newcastle United - Tottenham

10. Southampton - Sunderland
11. Nottingham - Portsmouth
12. Sheffield United - Coventry
13. Watford - Leicester City

5 3
4 3
6 3
5 4
6 2
5 4
3 4
8 1
5 3
4 4
3 5
4 4
3 3

2 1
3 1
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1 1
2 1
1 1
3 1
1 1
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2 1
2 1
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X
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2
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System do nabycia: kolektura Kraków Rynek Kleparski 5.

2
2
2

(FIL)

Iraklis Saloniki (gra tam 
Marcin Mięciel) zwolnił jugo­
słowiańskiego trenera Ivana 
Jovanovicia.

Powodem są słabe wyniki. 
Drużyna przegrała trzy mecze li­
gowe i ma stratę 8 pkt do prowa­
dzącego w tabeli Olympiakosu. 
Iraklis został także wyelimino­
wany z PUEFA i Pucharu Grecji.

GRECJA: Marcin Mięciel (Ira­
klis) - 90 ze Skodą (0-1). Marek 
Koźmiński, Radosław Majdan 
i Mariusz Kukiełka (PAOK) - 0.

(MARO)
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Grupa wyróżnionych zawodniczek i zawodników z trenerką i organiza­
torką turnieju Aldoną Janochą oraz wiceprezesem Polskiego Związku 
Karate, szefem polskiego kyokushin Andrzejem Drewniakiem

Jak już informowaliśmy, 
w Krakowie odbył się, w ra­
mach dni otwartych Polskiej 
YMCA, IV Turniej Gwiazdko­
wy dzieci i młodzieży w karate 
kyokushin, w którym starto­
wało ponad 120 zawodniczek 
i zawodników z 5 klubów.

Uczestnicy turnieju rywali­
zowali w 12 kategoriach. Obok 
nazwiska najlepszych młodych 
karateków w 3 konkurencjach, 
w których omyłkowo zostały 
podane wyniki: kata - najmłod­

si (roczniki 1994-1995): 
1. Krzysztof Skocz, 2. Jakub 
Kudzia, 3. Bartłomiej Lechow­
ski; kata - dziewczęta (roczniki 
1993-1991): 1. Anna Czerwiń­
ska, 2. Agnieszka Zając, 3. Mar­
ta Krześniak; kata - chłopcy 
(roczniki 1993-1991): 1. Mate­
usz Rosół, 2. Krzysztof Świecz- 
kpwski, 3. Karol Łopata.

Ta impreza praktycznie za­
kończyła sezon w krakowskim 
światku karate kyokushin.

(FIL)
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TVP1 Regronofna
TV4

Tunel
USA 
1996 
Thriller

Szybcy i martwi
USA 
1995 
Western

Beethoven II
USA 
1993 
Film dla dzieci

Znikający punkt
USA 
.1997
Film sensacyjny

Żywy zapalnik

USA 
1991
Film sensacyjny

Mężczyzna na 
poddaszu
USA 1992 
Komedia

20.10

7.00 Królowa Śniegu
- film animowany

8.15 Budzik - program 
dla dzieci

8.45 Bajeczki Jedy­
naczki -program 
dla dzieci

9.00 Indianin 
w kredensie 
- film dla dzieci

10.35 Mistrzostwa Polski 
- skoki narciarskie ro­
zegrane w Zakopanem

11.20 Gwiazda na 
Gwiazdkę - koncert

11.40 Watykan - tego nie 
pokazywały kamery!
- reportaż

12.10 Święty Ktoś
- komedia

13.45 Biały Kieł II: 
Legenda o Białym Wilku

15.35 Plebania (246)
- serial obyczajowy 
(Polska, 2002), reż. 
Jerzy Łukaszewicz, 
wyk.: Włodzimierz 
Matuszak, Katarzyna 
Łaniewska, Ewa Kuryło

16.00 Plebania (247) - 
serial obyczajowy (Pol­
ska, 2002), reż. Jerzy 
Łukaszewicz, wyk.: 
Włodzimierz Matuszak, 
Katarzyna Łaniewska, 
Ewa Kuryło

16.30 Lokatorzy: Twardy 
zawodnik - serial ko­
mediowy (Polska, 
2002), reż. Andrzej 
Kostenko, wyk.: Michał

. Lesień, Olga Borys
17.00 Teleexpress
17.20 Kochany urwis II
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
19.51 Sport
19.57 Pogoda

20
20.10 Tunel - thriller 

(USA, 1996), reż. 
Rob Cohen, wyk. 
SyLester Stallone 
W wyniku wypadku do­
chodzi do eksplozji w 
podwodnym tunelu, który 
zostaje) uszkodzony, 
a dziesiątki samochodów 
spalone wskutek wybu­
chu. Grupa osób, które 
cudem ocalały, jest od­
cięta od świata.

22.10 Wszponach ko­
rupcji - film sensacyjny 
(USA, 1999), reż. Ja­
mes Foley, wyk. Yun- 
Fat Chow 
Policjant Nick Chen jest 
odpowiedzialny za spo­
kój w chińskiej dzielnicy 
Nowego Jorku. Zadanie 
to staje się znacznie 
trudniejsze, kiedy wybu­
cha wojna między lokal­
nymi gangami.

0.00 Feralna Gwiazdka 
-dramat (USA, 1995)

1.30 Narzeczone Fu 
Manchu - film sensa­
cyjny (Wielka Brytania, 
1966)

19.0022.35

7.00 Rytm serca
- dramat psycho­
logiczny

8.10 Kolędy polskie .
- program muzyczny

8.30 Miecz mężnego
- film przygodowy

10.10 Na wolności: 
Meg Ryan wśród bia­
łych słoni - film 
dokumentalny

11.00 Asterix Gal
- film animowany

12.10 Żako nnica w prze­
braniu - komedia kry­
minalna, USA 1992, 
reż. Emile Ardolino, 
wyk.: Whoopi Gold- 
berg, Maggie Smith, 
Harvey Keitel

6.00 Piosenka na ży­
czenie

7.00 Psotny Bill (24) 
- serial animowany 
(Wielka Brytania/ 
Niemcy, 2000)

7.25 Roswell: w kręgu 
tajemnic (33) - serial 
SF (USA, 2001)

8.15 Szpital na perype­
tiach (15) - serial 
komediowy (Polska, 
2001)

8.45 K-9
10.10 Święty Mikołaj 

z 34. Ulicy
11.45 Miodowe lata: Bar­

dzo białe Boże Naro­
dzenie - serial kome­
diowy (Polska, 2002)

6.00 Strefa P
6.30 TiltTV
7.00 Muzyczne listy
8.00 Motomyszy z Marsa 
(12) - serial animowany

8.30 Czarny Królewicz 
(18) - serial przygodo­
wy

9.00 Zapasy z Hulkiem 
Hoganem (10) - serial

9.30 Przygody Rin Tin 
Tina (41) - serial przy­
godowy

10.00 Rockandrollowy 
kogut

11.20 Diabli nadali (23)
11.50 Muskularny święty 

Mikołaj
5.00 To się w głowie nie 

mieści

21.40

5.45 Telesklep - rekla­
ma

7.45 Szczenięce lata 
Toma i Jerryego (35) 
- serial dla dzieci

8.10 Łebski Harry (51) 
-serial animowany

8.35 Inspektor Gadżet 
(.43) - serial animowany

9.00 Magiczny miecz
- film animowany

10.25 Gwiazdkowy dar
- film obyczajowy

12.05 Tajemniczy ogród 
- film dla dzieci, USA 
1993, reż. Agnieszka 
Holland, wyk.: Margaret 
0'Brien, Herbert Mars­
hall, Dean Stockwell, 
Brian Roper

> • &

21.50

6.55 Franklin i Zielony 
Książę

7.45 Kronika
7.55 Pogoda
8.00 Z plecakiem

i walizką
8.30 Kurier
8.40 Prognoza pogody
8.45 Podpowiedzi

w plenerze
9.00 Poznańskie Słowiki
9.30 Kurier
9.35 Prognoza pogody
9.40 Książę i żebrak

11.30 Kurier
11.40 Prognoza pogody
11.45 Pomóż mi
12.30 Kurier
12.40 Prognoza pogody
12.45 Napad na bank

14.00 Familiada - wyda­
nie specjalne

14.30 Złotopolscy: 
Grzesznik (472) 
- telenowela (Polska, 
2002), reż. Ireneusz 
Engler, wyk.: Henryk 
Machalica, Kazimierz 
Kaczor, Marek Siudym 
Ilona postanawia za­
brać Kate do Ameryki. 
Marcysia nie jest w 
ciąży i bardzo to prze­
żywa. Tomek jest sfru­
strowany spotkaniem 
z Joanną. Okazuje się, 
że kobiety wolą zada­
wać się z głupszymi 
mężczyznami.

15.00 Szansa na sukces
16.10 Bliźniacy

- komedia
18.00 Program lokalny
18.30 Panorama
18.52 Pogoda
19.05 Śpiewające forte­

piany - wydanie spe­
cjalne - teleturniej

13.00 Psie serce (4)
14.20 Świat według Kiep­

skich (133) - serial
14.45 Gwiazdkowe ży­

czenie Richiego Richa 
- film dla dzieci (USA, 
1998)

16.15 Tarzan w zaginio­
nym mieście - film 
przygodowy (USA, 
1998)

17.50 Wybrańcy gwiazd 
- finaliści Idola 2002 
śpiewają kolędy

18.45 Informacje, sport 
18.55 Prognoza pogody 
19.00 Beethoven II - film 

dla dzieci (USA, 1993), 
reż. Rod Daniel 
Beethoven zakochuje się 
w pięknej Missy, porwa­
nej dla okupu przez 
chciwą Reginę. Kiedy ro­
dzą się szczeniaki, 
Regina chce je utopić 
- zmienia jednak zdanie, 
gdy dowiaduje się, ile 
są warte.

13.30 Zaklęta w sokoła 
- film fantastyczny 
(USA, 1985)

15.35 W pustyni i w pusz­
czy (2) - serial przygo­
dowy (Polska, 1973)

17.20 Rodzina zastępcza 
- serial komediowy

17.45 Graczykowie - se­
rial komediowy (Polska)

18.10 Rodzina zastępcza 
- serial komediowy

18.35 Graczykowie - se­
rial komediowy (Polska)

19.00 Igła - film szpiegow­
ski (Wielka Brytania, 

1981), reż. Richard 
Marquand, wyk. Donald 
Sutherland 
Bezwzględny niemiecki 
szpieg Henry Faber, zwa­
ny „Igłą'', odkrywa, że 
dane o przygotowywanej 
przez aliantów inwazji na 
kontynent, które dostały 
się w ręce Niemców, 
to mistyfikacja 
Brytyjczyków.

13.50 Trzęsienie ziemi 
w Nowym Jorku (1) 
- film katastroficzny 
(USA/Kanada, 1999), 
reż. Mikael Salomon, 
wyk. Tom Skerritt 
Nowy Jork nawiedziło 
niezwykle silne 
trzęsienie ziemi.
Z powierzchni ziemi 
zniknęły słynne 
drapacze chmur. 
Ci, którym udało się 
przeżyć, organizują 
akcję ratunkową.

15.20 Milionerzy
16.15 Trzęsienie ziemi 

w Nowym Jorku (2) 
- film katastroficzny 
(USĄ/Kanada, 1999), 
reż. Mikael Salomon, 
wyk. Tom Skerritt

17.50 We dwoje
19.00 TVN Fakty
19.25 Sport
19.30 Pogoda
19.35 Uwaga! - program 

publicystyczny

14.15 Niech się spełnią 
marzenia

14.30 Kurier
14.35 Zwierzęta w filmie
15.00 Zwierzęta w filmie
15.30 Kurier
15.40 Prognoza pogody
15.45 Kronika
16.00 Pogoda
16.05 Katechizm księdza 

Twardowskiego
16.30 Kurier
16.40 Prognoza pogody
16.45 Pomóż mi
17.30 Kurier
17.35 Splendor Polski za 

oceanem
18.00 Kronika
18.18 Pogoda
18.20 Tematy dnia
18.30 Kurier
18.35 Prognoza pogody
18.40 Powrót muszkiete­

rów - film przygo­
dowy (Panama, 
1989), 
reż. Richard Lester, 
wyk. Michael York

6.30 Telesklep
8.00 Wojowniczki z kra­
iny marzeń (9)
8.25 Yaiba, legendarny 
samuraj (10) - serial 
animowany
8.50 Morski jastrząb 
- film przygodowy (USA, 
1940)
11.05 Anna Karenina 
- dramat (USA, 1996)
12.55 Waśnie w świecie 
baśni (2) - serial fanta­
styczny (Wielka Bryta- 
nia/Niemcy/USA, 1999) 
14.30 Grand Prix 
-dramat (USA, 1966) 
17.30 Gliniarze (17) 
18.25 Kobiety Kenne- 
dych (2) - miniserial 
(USA, 2000), reż. Larry 
Shaw, wyk. Jill Hennessy 
Film jest wejrzeniem w za­
kulisowe życie pań Ken­
nedy -'Jackie, Etheli Joan. 
Przedstawia ich niezwykle 
triumfy, a także frustracje 
rodziny niszczonej przez 
tragedię i wstrząsanej 
przez skandale.
20.00 Nazajutrz - film 
sensacyjny (USA, 1986), 
reż. Sidney Lumet, wyk. 
Jane Fonda
Ależ budzi się rano w nie­
znanym sobie luksusowym 
apartamencie i znajduje 
u swojego boku zwłoki ob­
cego mężczyzny. Nie pa­
mięta, co zdarzyło się po­
przedniej nocy. Wpada 
w panikę i próbuje uciec.
21.55 Puma - szkoła 
męstwa (9) - serial
22.50 Airboss - film 
sensacyjny (USA, 1997) 
0.25 Wojna w czasie 
-film SF(USA, 1998) 
2.00 Mission Hill (5,6)

6.15 Kabaret Starszej 
Pani
7.00 Śluby ułańskie 
- komedia (Polska, 1934)
8.10 Gwiazdki blask 
- kolędy i pastorałki
8.30 Złotopolscy (406) . 
8.55 Świąteczne kolę­
dowanie
9.15 Podróże Pana 
Kleksa: Wyspa Wynalaz­
ców (2) - film dla dzieci 
(Polska/Związek Ra­
dziecki, 1985)
10.35 Mistrzostwa Pol­
ski w skokach narciar­
skich - Zakopane
11.20 Teresa Budzisz- 
Krzyżanowska
12.15 Jose Cura śpiewa 
największe przeboje
13.10 Śluby panieńskie
15.25 Świąteczne pre­
zenty
16.10 Złotopolscy (406) 
16.40 Gwiazdki blask 
17.00 Teleexpress
17.20. Dzisiaj, jutro, 
zawsze - Hanka Bielicka 
18.15 Polska poza Polską 
19.15 Przypadki zwie- 
rzojeża
19.30 Wiadomości
20.00 Dzisiaj, jutro, 
zawsze - Hanka Bielicka 
20.55 Złotopolscy (406) 
21.20 Igraszki z diabłem 
22.50 Młode wilki - film 
sensacyjny (Polska, 
1995)
0.30 Polska poza Polską 
1.25 Przypadki zwierzojeża 
1.35 Wiadomości
2.05 Dzisiaj, jutro, zaw­
sze - Hanka Bielicka
2.55 Złotopolscy (406)
3.20 Dzisiaj, jutro, zaw­
sze - Hanka Bielicka
4.20 Młode wilki

20.00 20.00 20.00 20.00 20.00

—
TV Puls

20.00 M jak miłość (105) 
20.55 Benefis Piotra Ma­

chalicy -
22.00 Panorama
22.20 Sport-telegram
22.26 Pogoda
22.35 Szybcy i martwi

- western (USA, 1995), 
reż. Sam Raimi/wyk. 
Sharon Stone 
Do miasteczka na Dzi- 
kimZachodzie przybywa 
Ellen, ubrana 
w męski strój, po mi­
strzowsku władająca 
bronią, by pomścić ojca, 
którego przed laty na jej 
oczach zamordował 
burmistrz.

0.20 Zamach - film sen­
sacyjny (USA, 1987), 
reż. Peter R. Hunt 
Agent Jay ma czuwać 
nad bezpieczeństwem, 
żony prezydenta USA. ' 
Kobieta nie miała zamia­
ru podporządkować się 
ograniczeniom, do czasu 
wybuchu bomby.

1.45 Wojownicy 
z wydm - film SF 
(USA, 1990)

20.35 Nie ma mocnych 
-komedia (Polska, 
1974), reż. Sylwester 
Chęciński, wyk.
Wacław Kowalski 
Ciężko chory Kazimierz 
Pawlak szuka spadko­
biercy, któremu mógłby 
przekazać swoją ziemię. 
Jedyną nadzieją jest 
wnuczka Ania, której 
trzeba tylko znaleźć wła­
ściwego męża.

21.30 Losowanie Lotto 
(w przerwie filmu)

22.20 Pazury Skiby 
22.50 Soldier Boyz - film 

sensacyjny (USA, 1995), 
reż. Louis Morneau 
Były major marines wyru­
sza w samobójczą misję 
uwolnienia dziewczyny, 
porwanej przez wietnam­
skich terrorystów, staje , 
na czele grupy młodo­
cianych przestępców 
przekształconych 
w komandosów.

0.30 Scorpions
1.40 Tajemnica guwer­

nantki - horror
3.20 Muzyka na bis

21.00 Znikający punkt 
- film sensacyjny (USA, 
1997), reż. Charles 
Robert Carner, wyk.
Yiggo Mortensen 
Na wieść o problemach. 
zdrowotnych ciężarnej 
żony Kowalski, kierowca 
wyścigowy, rusza w 
szaleńczą podróż do 
domu odległego o 1200 
mil. Policja i FBI udają się 
w pogoń.

22.40 Błyskawiczny atak 
- thriller (USA, 1997), reż. 
Sherman Scott
Oddział Navy SEALS, eli­
tarna amerykańska jed­
nostka specjalna prze­
znaczona do działań nie­
konwencjonalnych, staje 
do walki z terrorystami 
dysponującymi bronią 
biologiczną.

0.20 Do odważnych 
świat należy - film sen­
sacyjny (Wielka Bryta- 
nia/Szwajcaria, 1982)

2.50 X Laski
3.20 Muzyczne listy 
4.10 Muzyczny VIP 
4.35 A kuku

20.00 Akademia policyj­
na VI: Operacja 
Chaos - komedia 
(USA, 1989), reż.
Peter Bonerz, wyk.: 
Bubba Smith, Michael 
Winslow, David Graf, 
Marion Ramsey

21.40 Żywy zapalnik
- film sensacyjny (USA, 
1991), reż. Christian 
Duguay, wyk.: Pierce 
Brosnan, Ron Silver, 
Ben Cross, Lisa Eilba- 
cher, Tony Piana 
Danny 0'Neil jest eksper­
tem od ładunków wybu­
chowych. Pracuje dla FBI. 
Pro wadzi spra wę śmierci 
amerykańskich senatorów 
w zamachach bombo­
wych. Musi odkryć, w jaki 
sposób doszło do wybu­
chów nietypowych ładun­
ków, które pozbawione by­
ły detonatorów. Jeżeli nie 
rozwiąże tej zagadki, nie 
uda mu się zapobiec ko­
lejnym atakom terrorystów 
pod wodzą Rashida. .

23.15 Kwiaty we włosach' 
1.00 Nic straconego

20.20 Opowieści wigilijne
20.30 Kurier
20.55 Kronika
21.15 Kronika - wyda­

rzeń roku 2002
21.30 Kurier
21.50 Mężczyzna na 

poddaszu - komedia 
(USA, 1992), reż. George 
Schaefer, wyk. Katharine 
Hepburn
Starsza pani odkrywa na 
poddaszu swojego domu 

• ukrywającego się zbiega 
z więzienia. Stopniowo 
zaprzyjaźnia się z go­
ściem i zaczyna go 
chronić przed policją.

23.20 Młode wilki - film 
sensacyjny 
Bohaterami filmu są ma­
turzyści, którzy pracują 
dla szefa gangu prze­
mytników. Gdy decydują 
się sami prowadzić Inte­
resy, zatrudniają osobę 
z czystym paszportem 
- klasowego prymusa, 
Roberta.

0.55 Bezpieczne lądo­
wanie - serial obycza­
jowy (Francja, 1999)

11.30 Telesklep - pro­
gram reklamowy
14.00 Biskupi Europy 
- serial dokumentalny
15.00 Było sobie życie 
(11) - serial animowany 
(Francja)
15.25 Kacper i przyja­
ciele (62) - serial ani­
mowany
15.42 Kacper i przyja­
ciele (63) - serial ani­
mowany
16.00 Studio otwarte 
- Cybernetyki 7 - pro­
gram publicystyczny 
17.30 Czarno-biały 
- rozmowa
18.00 Globtroter - ma­
gazyn turystyczny
18.30 Widzialne i niewi­
dzialne - magazyn
19.00 Biskupi Europy 
- serial dokumentalny 
20.00 Nietykalni: Dopóki 
śmierć nas nie rozłączy 
(33) - serial sensacyjny 
(USA, 1993)
21.00 Studio Otwarte 
- Cybernetyki 7 - pro­
gram publicystyczny 
22.30 Globtroter
23.00 Czarno-biały 
0.00 Nietykalni: Dopóki 
śmierć nas- nie rozłączy 
(33) - serial sensacyjny 
(USA, 1993)
Malone zakochuje się w Pa- 
trice. Policjant postanawia 
odejść ze służby i ożenić 
się. Wiadomość głęboko 
rani Catherine, gdyż Ness 
obiecał jej ślub, ale jest zbyt 
zajęty sprawą Capone, by 
pomyśleć o rodzinie. Zaraz 
po ceremonii zaślubin Ma­
lone zatrzymuje się, by po­
móc motocykliście. Ten wy­
ciąga broń.

8.30 Mityng Grand Prix 
IAAF 1. kategorii w Pary­
żu - lekkoatletyka
10.30 Mistrzostwa świa­
ta w Warszawie - podno­
szenie ciężarów
12.30 Klasyka piłkar­
skich mistrzostw Europy 
13.30 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Monaco 97/98 
- piłka nożna
14.30 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Valencia 99/00 
15.30 Puchar Świata 
- Engelberg (Szwajcaria): 
Skoki na obiekcie K120 
17.00 Otwarte mistrzo­
stwa Niemiec - taniec 
sportowy
18.00 Turniej Czterech 
Skoczni
Jak zwykle na przełomie 
roku wszystkich kibiców 
skoków narciarskich cze­
ka kolejna edycja naj­
ważniejszego turnieju 
w sezonie (oprócz MS). 
Wygrana w konkursie to 
przepustka do światowej 
elity skoczków. Do tej po­
ry tylko jednemu zawod­
nikowi udało się wygrać 
wszystkie cztery konkursy 
i tym samym cały turniej 
- był to Sven Hannavald, 
który w zeszłym sezonie 
zdeklasował rywali, po­
konując w wielkim stylu 
nawet lidera PS - Adama 
Małysza.
20.00 Eurosport Collec- 
tion - magazyn sportowy 
21.00 Walki wagi ciężkiej 
- Choctaw (USA): E. Castil- 
lo - 0. Shufford - boks
23.00 Światowa Grand 
Prix - Saitama - kickboxen 
0.00 Turniej Basho
1.00 Watts: piłka nożna



24 grudnia 2002

TV 4TYP 2 Regionalne>

Wróg publiczny
USA 
1998
Thriller polityczny

20.10

7.10 Klan - telenowela
8.00 Biblioteka rodzinna
- film animowany

8.55 Bajeczki Jedy­
naczki - bajka dla 
dzieci

9.05 Do góry nogami
- program dla dzieci

9.40 Toy Story - film 
animowany

11.0 5 Świąteczne 
prezenty - teatr 
dla dzieci

11.55 Urbi etOrbi
- transmisja uroczyste-. 
go orędzia z Watykanu 
z okazji świąt

12.55 Robbie Williams 
pod choinkę
- koncert

13.35 Żyć z pasją - film 
dokumentalny

14.40 Biały Kieł - film 
przygodowy

16.30 Lokatorzy: Gwiazd­
ka z nieba (115) 
- serial komediowy 
(Polska, 2002), reż. 
Andrzej Kostenko

17.00 Teleexpress
17.20 101 dalmatyńczy- 

ków - komedia, USA
; 1996, reż. Stephen 
Herek, wyk.: Glenn 
Close, Jeff Daniels, 
Joely Richardson, Joan 
Plowright, Hugh Laurie 
Właśełciel dalmatyńczyka 
Pongo spotyka pewnego 
dnia w parku Anitę, projek­
tantkę mody, spacerującą 
z suczką Perdy. Wkrótce 
obie zakochane pary zmie­
rzą się z Crueiią.

19.05 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
19.51 Sport
19.57 Pogoda

20.00
20.10 Wróg publiczny 

- thriller polityczny 
(USA, 1998), 
reż. Tony Scott, 
wyk.: Will Smith, Gene 
Hackman, Jon Moight, 
Lisa Bonet, 
Regina King, 
Stuart Wilson, 
Laura Cayouette

22.25 Quest - film 
sensacyjny (USA, 
1996), reż. 
Jean-Claude van 
Damme, wyk.: 
Jean-Claude van 
Damme, Roger Moore, 
James Remar, Janet 
Gunn, Jack McGee, 
Aki Aleong, 
Abdel Qissi

0.00 Twarz Fu Manchu 
- film sensacyjny 
(Wielka Brytania, 
1965), reż. Don Sharp, 
wyk.: Christopher Lee, 
Nigel Green, Joachim 
Fuchsberger, Karin 
Dor, Howard Marion- 
Crawford, Tsai Chin, 
James Robertson 
Justice

Bez wyjścia
USA 
1987 
Thriller

7.0 5 Aniołki w akcji, czyli 
najwspanialsze Boże 
Narodzenie

7.50 Homilia prymasa 
Polski

8.0 0 Świąteczne zwy­
czaje - film dokumen­
talny

8.30 Bożonarodzeniowy 
. koncert trzech tenorów 
- koncert

9.15 Wszystkie psy idą 
do nieba - opowieść 
wigilijna - film animo­
wany

10.30 Narodził się nam 
Zbawiciel... Arka Noego 
i przyjaciele - koncert

11.25 Egipcjanin Sinuhe 
- film przygodowy

14.00 Familiada
14.30 Złotopolscy (471) 
15.00 Bezludna wyspa 
16.00 Na dobre i na złe:

Uratujcie moją mamę 
(120) - serial obyczajowy 
(Polska, 2002), reż.
Maciej Pieprzyca, wyk.: 
Małgorzata Foremniak, 
Artur Żmijewski
IV czasie jedne/ z bez­
sennych nocy Agnieszka 
znajduje w Internecie list 
od przestraszonej dziew­
czynki, której matka jest 
chora. Razem z bratem 
i Brunonem postanawia­

ją pomóc dziecku.
17.00 Jubileusz Mariana 

Opani w Teatrze 
Ateneum

18.00 Program lokalny
18.30 Panorama
18.52 Pogoda
19.00 Koncert bożonaro­

dzeniowy Wielkiej ■ 
Orkiestry Świątecznej 
Pomocy - koncert

20.00
20.00 M jak miłość (104) 
20.50 Jubileusz Mariana

Opani w Teatrze Ateneum 
21.40 Ulubione święta

- pastorałki Andrzeja 
Cierniewskiego

22.00 Panorama
22.20 Sport-telegram
22.26 Pogoda
22.35 Bez wyjścia 

-thriller (USA, 1987), 
reż. Roger Donaldson, 
wyk. Kevin Costner 
Tom Farrell, oficer mary­
narki wojennej, musi nie 
tylko pomścić śmierć 
ukochanej Susan, byłej 
kochanki swojego prze­
łożonego, ale również 
walczyć o własne życie.

0.30 Śztuka kochania

- komedia (Polska, 1989) 
Znany seksuolog Olgierd 
Pasikonik przygotowuje 
odpowiedź na list jednej 
z czytelniczek, Anny. 
Dziewczyna ma wątpli­
wości, czy dobrze wybra­
ła kandydata. Pasikonik 
odradza jej ślub.

2.05 Polisa - film krymi­
nalny (USA, 1999)

Dzień szakala
W. Brytania/Francja 
1973
Film sensacyjny

23.15

6.0 0 Piosenka na ży­
czenie

7.0 0 Pokemon (111)
7.25 Roswell: w kręgu 

tajemnic (32) - serial
8.15 Rodzina zastępcza 
- serial komediowy 
(Polska, 2000) 
Jak małżeństwo 
z dwójką dzieci łatwo 
skomplikowało sobie 
życie, biorąc pod opieką 
jeszcze troje! Naturalnie 
dzieje się to przypad­
kiem, na skutek różnych 
okoliczności.

8.40 Barbie jako 
Roszpunka

10.05 Beethoven
11.35 Uwolnić orkę

13.35 Sami swoi - kome­
dia (Polska, 1967), reż. 
Sylwester Chęciński-, 
wyk. Wacław Kowalski 
Opowieść o perype­
tiach dwóch zwaśnio­
nych rodzin, przesie­
dleńców zza Buga.
Jak niegdyś, mieszkają 

■ obok siebie, bo jak 
sami twierdzą 
- po co szukać 
obcego wroga, kiedy 
swój jest pod ręką.

15.10 Bud, pies na 
medal - komedia 
(USA, 1998), reż. 
Richard Martin, 
wyk. Tim Conway

16.50 K-9 - komedia 
sensacyjna 
(USA, 1988), 
reż. Rod Daniel, 
wyk. James Belushi

18.45 Informacje, sport 
18.55 Prognoza pogody
19.00 Awantura o kasę

- teleturniej

20.00
20.00 Miodowe lata - se­

rial komediowy (Polska, 
2002), reż. Maciej Woj­
tyszko, wyk. Dorota 
Ćhotecka

Karol Krawczyk i Ta­
dzio Norek postana­
wiają jechać do Zako­
panego na przedwigi- 
lijny konkurs skoków 
narciarskich, dopin­
gować Adama Mały­
sza.

21.0 0 Speed II: Niebez­
pieczna prędkość - film 
sensacyjny (USA, 1997), 
reż. Jan De Bont, wyk. 
Sandra Bullock 
Annie wraz ze swoim 
przyjacielem, wyrusza 
w romantyczny rejs po 
Wyspach Karaibskich. 
Statek zostaje porwany 
przez terrorystą Geigera.

21.30 Losowanie Lotto 
(w przerwie filmu)

23.15 Dzień szakala - film 
sensacyjny (Wielka Bry­
tania/Francja, 1973)

1.45 Odwet Ala Capone 
- film gangsterski

3.30 Muzyka na bis

Trzynasty wojownik
USA
1999
Film fantastyczny

20.00

6.0 0 Muzyczny VIP
6.30 KINOmaniaK
7.0 0 Muzyczne listy
8.0 0 Teknoman (19)
- serial animowany

8.30 Czarny Królewicz 
(17) - serial przygodo­
wy (Wielka Brytania, 
1972)

9.00 Zapasy z Hulkiem 
Hoganem (9) - serial 
animowany (USA, 
1985)

9.30 Przygody Rin Tin 
Tina (40) - serial przy­
godowy (USA, 1954- 
1959)

10.00 Gwiazdkowy 
prezent

11.35 Braciszek świnka

13.15 Błyskawiczna 
ucieczka - film sensa­
cyjny (USA, 1994), 
reż. OleySassone, 
wyk. Corey Haim

14.50 Świat według Kiep­
skich: Cicha noc - se­
rial komediowy (Polska)

15.15 Graczykowie: Wiel­
ka wygrana - serial ko­
mediowy (Polska)

16.30 W pustyni i w pusz­
czy: Porwanie (1) - se­
rial przygodowy (Pol­
ska, 1973)

18.15 Muskularny święty 
Mikołaj - komedia 
(USA, 1996), reż. John 
Murlowski, wyk. Hulk 
Hogan
Blake Thorne utracił 
sympatię ludzi. Jego 
okrutne żarty kończą 
się katastrofą: ucieka­
jąc przed policją, 
Thorne przebiera się 
w strój świętego Miko­
łaja i ulega amnezji.

20.00
20.00 Trzynasty wojownik 

- film fantastyczny 
(USA, 1999), 
reż. John McTiernan, 
Michael Crichton, 
wyk. Antonio Banderas 
Arabski poeta, Ahmad 
Ibn Fadlan przyłącza 
się do napotkanej 
grupy wikingów.
Wkrótce z przeraże­
niem odkrywa, że 
ma wziąć udział 
w wyprawie przeciwko 
legendarnemu 
potworowi.

21.50 Skarbonka 
- komedia (USA, 
1986), reż. Richard 
Benjamin, wyk. 
Tom Hanks

23.30 Saperzy - film 
sensacyjny (USA, 
1999)

1.15 Terror na tamie 
- film sensacyjny 
(Kanada, 1995) 

2.55 Muzyczne listy 
3.45 Strefa P 
4.10 KINOmaniaK 
4.35 To się w głowie 

nie mieści

Ostatni sprawiedliwy
USA
1996
Film gangsterski

22.10

5.45 Telesklep - rekla­
ma

7.45 Wodnikowe 
Wzgórze (8) - serial 
animowany

8.10 Szczenięce lata 
Toma i Jerr/ego (34) 
- serial dla dzieci

8.35 Łebski Harry (50)
- serial animowany

9.00 Inspektor Gadżet
(42) - serial 
animowany

9.25 Władca ksiąg
- film dla dzieci

10.40 Droga do gwiazd
- program rozrywkowy 
Zbigniewa Wodeckiego

11.45 Wyspa skarbów
- film przygodowy

14.0 5 Milionerzy
15.0 0 Jack Frost 

-komedia (USA, 1998) 
Ojciec 11-letniego Char- 
liego ginie w wypadku 
samochodowym. Rok 
później, w przeddzień 
świąt Bożego Narodze­
nia, wraca do rodziny, 
wcielając sią w postać 
śniegowego bałwana.

16.45 Po tragedii Posej­
dona - film sensacyjny 
(USA, 1978), reż. Irwin 
Allen, wyk. Michael Caine 
W pobliżu kutra Mike'a ' 
doszło do katastrofy, wy­
wrócił sią statek pasażer­
ski „Posejdon". Według 
prawa morskiego wydo­
byte kosztowności nale­
żą się znalazcy. Mikę po­
stanawia przeszukać 
wnętrze wraku.

19.0 0 TVN Fakty
19.25 Sport
19.30 Pogoda
19.35 Uwaga!

20.00
20.0 0 Milionerzy

- wydanie świąteczne
- teleturniej

21.0 0 We dwoje
- teleturniej

22,10 Ostatni sprawiedli­
wy - film gangsterski 
(USA, 1996), 
reż. Walter Hill, 
wyk.: Bruce Willis, 
Bruce Dern, 
Christopher Walken, 
William Sanderson, 
David Patrick Kelly, 
Ned Eisenberg, 
Karina Lombard

0.00 Freejack - film SF 
(USA, 1992), 
reż. Geoff Murphy, 
wyk.: Emilio Estevez, 
Mick Jagger, Rene 
Russo, Anthony Hop­
kins; Jonathan Banks, 
David Johansen

1.40 Legendy kung-fu 
- serial sensacyjny 
(USA), wyk.: David 
Carradine, Chris Potter, 
Robert Lansing, 
William Dunlop

2.30 Nic straconego
- powtórki programów

Girl Guide
Polska 
1995 
Komedia

23.45

6.55 Marzenie choinki
7.45 Kronika
7.55 Pogoda
8.00 Z plecakiem i wa­

lizką
8.30 Kurier
8.40 Prognoza pogody
8.45 Podpowiedzi 

w plenerze
9.00 Homilia prymasa 

Polski
9.10 Poznańskie Słowiki

- kolędy
9.30 Kurier
9.40 Prognoza pogody
9.45 Cyrano i d'Artagnan

12.05 Szantorałki
12.30 Kurier
12.40 Prognoza pogody
12.45 Królowa Śniegu

14.15 Niech się spełnią 
marzenia

14.30 Kurier
14.35 Zwierzęta w filmie
15.00 Zwierzęta w filmie
15.30 Kurier
15.40 Prognoza pogody
15.45 Kronika
16.00 Pogoda
16.05 Portrety - Nigel. 

Kennedy
16.25 Warto wiedzieć
16.30 Kurier
16.40 Prognoza pogody
16.45 Kolędowanie bez 

barier
17.40 Opowieście 

wigilijne
17.45 Poznańskie Słowiki

- kolędy
18.0 0 Kronika
18.18 Pogoda
18.20 Tematy dnia
18.30 Kurier
18.35 Prognoza pogody
18.40 Lody waniliowo- 

truskawkowe 
- komedia

20.00
20.10 Niech się spełnią 

marzenia
20.30 Kurier
20.45 Studio pogoda
20.55 Kronika
21.10 Pogoda
21.15 Kronika - Wyda­

rzeń Roku 2002
21.30 Kurier
21.45 Studio pogoda
21.50 Baśnie z 1001

nocy - film fantastyczny 
(Wielka Brytania, 
1980), reż. Michael 
Hayes, wyk. Frank 
Finlay
Okrutny król żeni sią 
z księżniczką Szehere- 
zadą. Postanawia ją stra­
cić, zanim żona dopuści 
sią aktu niewierności.
Szeherezada całymi 
dniami opowiada cieka­
we historie, aby uniknąć 
egzekucji.

23.45 Girl Guide - kome­
dia (Polska, 1995), 
reż. Juliusz Machulski, 
wyk. Paweł Kukiz

1.15 Bezpieczne lądo­
wanie - serial obycza­
jowy (Francja, 1999)

/MM

6.30 Telesklep
8.00 Wojowniczki z kra­
iny marzeń (8) - serial 
8.25 Yaiba, legendarny 
samuraj (9) - serial ani­
mowany
8.50 He-Man i władcy 
wszechświata (20) - se­
rial animowany
9.15 Albert (22) - serial 
animowany
9.40 Król królów (1) 
- dramat (USA, 1961) 
11.05 Król królów (2) 
- dramat (USA, 1961) 
12.35 Akademia
13.20 Waśnie w świecie 
baśni (1) - serial fanta­
styczny (Wielka Bryta- 
nia/Niemcy/USA, 1999) 
14.55 Bitwa o Ardeny 
- film wojenny (USA, 
1965), reż. Ken Annakin, 
wyk. Henry Fonda 
Opowieść o niemieckiej 
kontrofensywie w grud­
niu 1944 roku na słabo 
broniony odcinek frontu 
w Ardenach. Jej powo­
dzenie zależało od tego, 
czy niemieckiej armii 
uda się zdobyć alianc­
kie zapasy paliwa.
17.30 Gliniarze na moto­
rach (7) - serial
18.25 Kobiety Kenne- 
dych (1) - miniserial 
20.00 Anna Karenina 
-dramat (USA, 1996) 
22.00 Gliniarze (17) 
- serial sensacyjny (USA, 
1996-1997)
22.55 Miłość od trze­
ciego wejrzenia - film 
obyczajowy (USA, 1997) 
0.45 Airboss - film sen­
sacyjny (USA, 1997) 
2.20 Styl
2.45 Mission Hill (4)

TV Puls 

11.30 Telesklep - pro­
gram reklamowy
14.00 Biskupi Europy 
- serial dokumentalny
15.00 Było sobie życie 
(10) - serial animowany 
(Francja)
15.25 Kacper i przyja­
ciele (60) - serial ani­
mowany
15.42 Kacper i przyja­
ciele (61) - serial ani­
mowany
16.00 Studio otwarte, 
Cybernetyki 7 - program 
publicystyczny
17.30 Czarno-biały
- rozmowa
18.00 Lista przebojów 
filmowych - magazyn
18.30 Archiwum XX wie­
ku - film dokumentalny 
19.00 Biskupi Europy 
- serial dokumentalny 
20.00 Nietykalni: Stadt 
(32) - serial sensacyjny 
(USA, 1993)
21.00 Studio otwarte 
- Cybernetyki 7 - pro­
gram publicystyczny 
22.30 Lista przebojów 
filmowych - magazyn 
23.00 Czarno-biały 
- rozmowa
0.00 Nietykalni: Stadt 
(32) - serial sensacyjny 
(USA, 1993)
Nietykalni muszą zmierzyć 
się z nazistowskim mor­
dercą Wolfgangiem Stad- 
tem. Przestępca od kilku 
lat-uznawany był za zmar­
łego. Gdy Małone chce 
odszukać go za wszelką 
cenę, Ness nabiera podej­
rzeń, że jego kolega ma 
problemy z psychiką. Jed­
nak podejrzenia Małone'a 
okazują się prawdziwe.

o-polo/Wa

6.20 W kogo ja się wro­
dziłem - film obyczajowy 
(Polska, 2000)
7.25 Koncert bożonaro­
dzeniowy w Rzymie
8.10 Pastorałki Tytusa 
Czyżewskiego
8.35 Klan (638)
9.0 5 Pół wieku z „Mazow­
szem" - Kolędy z Karolina
9.20 Podróże Pana 
Kleksa: Wysłannicy Baj- 
docji (1) - film dla dzieci 
(Polska/Związek Ra­
dziecki, 1985)
10.45 Bezludna wyspa
11.30 Przeboje na . .
11.55 Urbi et Orbi
12.45 Pastorałki od 
Skrzycznego
13.10 Pan Jowialski
14.50 Świąteczne pre­
zenty
15.35 Kolęda w Libanie
16.30 Klan (638)
17.0 0 Teleexpress
17.15 Kabaret Starszej 
Pani
18.10 Polska poza Polską
19.15 Przygody kota Fi- 
lemona
19.30 Wiadomości
20.00 Kabaret Starszej 
Pani
20.45 Klan (638)
21.10 Skiz
22.35 Młode, wilki 1/2 
- film sensacyjny (Pol­
ska, 1997)
0.20 Polska poza Polską
1.20 Przygody kota Fi- 
lemona
1.30 Wiadomości
2.00 Kabaret Starszej Pani
2.45 Klan (638)
3.10 Skiz
4.35 Młode wilki 1/2 
- film sensacyjny (Pol­
ska, 1997)

8.30 Mityng Grand Prix 
IAAF 1. kategorii w Lon­
dynie - lekkoatletyka 
10.30 Watts - wydanie 
świąteczne
11.30 Mecz towarzyski: 
Real Madryt - FIFA All- 
Stars - piłka nożna
13.30 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Bayer Leverku- 
sen 01/02 - piłka nożna 
14.30 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Leeds 2000/01 
- piłka nożna
15.30 Puchar Świata 
- Neustadt (Niemcy): 
Skoki na obiekcie K120 
17.00 World Challenge 
Cup - Moskwa - taniec 
sportowy
18.00 Mecz towarzyski: 
Michael Schumacher 
i przyjaciele - piłka nożna 
Mecz towarzyski orga­
nizowany przez mistrza 
świata Michaela Schu- 
machera. Na stadionie 
w Monaco nie zabraknie 
innych zawodników 
startujących na co 
dzień w Formule 1, nar­
ciarzy, piłkarzy i arty­
stów.
20.0 0 Magazyn piłkar­
skiej Ligi Mistrzów - wy­
danie świąteczne - piłka 
nożna
21.0 0 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Dynamo Kijów 
98/99 - piłka nożna
22.0 0 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Borussia Dort­
mund 96/97
23.00 Światowa Grand 
Prix - Fukuoka - kick- 
boxen
0.00 Turniej Basho
1.00 Watts: sporty moto­
rowe
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Uzdrowiciel 
z tropików
USA 1992
Film przygodowy

21.50

6.00 Kawa czy herbata
- magazyn

8.0 0 Wiadomości
8.12 Pogoda
8.15 Wesołych Świąt
- film animowany

9.0 0 Jedyneczka
- program dla dzieci

9.25 Bajeczki 
Jedyneczki -program 
dla dzieci

9.35 Świąteczne 
prezenty - teatr 
dla dzieci

10.20 Kangurek Joey
- film przygodowy, 
Australia 1997

12.0 0 Wiadomości
12.10 Tajemnice przyrody 

- film dokumentalny

13.0 5 Internetowa miłość 
panny Migotki

13.30 Klan (656) 
- telenowela (Polska, 
2002), reż. Paweł 
Karpiński, wyk.: 
Zygmunt Kęstowicz, 
Agnieszka Kotulanka, 
Tomasz Stockinger

14.00 Otwarte drzwi
14.30 Świąteczna miłość
16.00 Hrabia Monte 

Christo (2) - serial 
przygodowy (Francja/ 
Niemcy/Włochy, 
1998), reż. Josóe 
Dayan, wyk.: Gerard 
Depardieu, Ornella 
Muti, Michel Aumont

17.0 0 Teleexpreśs
17.15 Wśród nocnej ciszy 
18.00 Dzwonią dzwonki
19.0 0 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
19.50 Sport
19.55 Pogoda
19.59 Homilia prymasa 

Polski

20.00
20.05 Jezus - film biblijny 

(Francja/Włochy/ Niemcy, 
1999), reż. Roger Young 
Konni rycerze w pogoni, 
żołnierze opuszczający 
z okrzykiem okopy na 
polu bitwy wstrząsanym 
wybuchami. To fragmen­
ty snu Jezusa, który budzi 
się u boku Józefa. Ojciec 
i syn wędrują w poszuki­
waniu pracy.

21.00 Klan (657)
21.50 Uzdrowiciel z tropi­

ków - film przygodowy 
(USA, 1992), reż. John 
McTiernan, wyk. Sean 
Connery
Dr Robert Campbell pro­
wadzi w amazońskie/ 
dżungli badania nad 
lekarstwem na raka. 
Przypadkowo odkrywa 
rośliną o zbawiennym 
działaniu. Nie potrafi jed­
nak rozszyfrować jej 
składu chemicznego.

23.30 Szept prowincjonalny 
23.55 Transmisja pasterki

z Bazyliki św. Piotra
z udziałem Ojca Świętego

2.00 Klan (657)

Dorwać małego
USA 
1995
Komedia sensacyjna

22.30

7.0 5 Studio urody
7.15 Cud w krainie 

zabawek
8.0 5 Wigilia w lesie
- film animowany

8.25 Złotopolscy: 
Anonim (469) - teleno­
wela (Polska, 2002)

8.50 Pytanie na śniada­
nie - magazyn

10.20 Arka Noego
- magazyn

10.45 Kłopoty świętego 
Mikołaja - film animo­
wany

11.10 Włos nam z głowy 
nie spadnie - program 
artystyczny

11.55 Książę i surfingo- 
wiec - film przygodowy

13.25 Krawcowe święta
14.00 Familiada
14.25 Podróże z euro
14.30 Złotopolscy (470)
14.55 Doktor z alpejskiej 

wioski - film obyczajo­
wy (Niemcy/ Au- 
stria/Włochy, 1993), 
reż. Thomas Jacob, 
wyk. Gerhart Lippert 
Po roku intensywnej pra­
cy doktorowi Burgnerowi 
marzą się ciche i spokoj­
ne święta w rodzinnym 
gronie. Ale nawet w wigi­
lijną noc nie będzie mu 
dane odpocząć, a to za 
sprawą Kastlerów.

16.20 Kolęda w Libanie
17.05 Narodził się nam 

Zbawiciel... Arka Noego 
i przyjaciele - koncert

18.00 Program lokalny
18.30 Panorama
18.52 Pogoda
19.00 Kolędowanie bez 

barier - program arty- 
śtyczny

20.00
20.0 0 M jak miłość (103) 
20.45 Kochaj mnie - Wigilia 
21.15 Kolęda w Libanie 
22.00 Panorama
22.20 Sport-telegram
22.25 Pogoda
22.30 Dorwać małego

- komedia sensacyjna 
(USA, 1995), .
reż. Barry Sonnenfeld 
Chili zawodowo odzysku­
je długi. Harry produkuje 
filmy. Jak się wkrótce 
okaże, współpraca tej 
dwójki może przynieść 
nieoczekiwane rezultaty 
i zapewnić im sukces.

0.10 Podwójna zemsta
- komedia (Wielka Bryta- 
nia/Francja, 1998), 
reż. Malcolm Mowbray 
Na londyńskim Tower 
Bridge poznają się Henry 
i Karen, niedoszli samo- 

""'■■bójcy. W barze przy go­
rącej herbacie opowiada­
ją sobie o przykrych wy­
darzeniach, które po­
pchnęły ich do czynu.

1.40 Nocna orchidea
- film kryminalny (USA, 
1996)

Sami swoi
Polska 
1967 
Komedia

20.35

6.0 0 Piosenka na ży­
czenie

7.0 0 Psotny Bill (23)
7.30 Normalny Norman

(8) - serial animowany
8.55 Rodzina zastępcza 

(65) - serial komediowy
8.56 Strażnik Teksasu 

(153) - serial sensa­
cyjny

9.15 Graczykowie (6)
- serial komediowy

9.45 Ally McBeal (105)
- serial komediowy

10.40 Awantura o kasę
11.35 Różowa pantera

- serial animowany
11.50 Kachorra to ja (63)

- serial obyczajowy
12.45 Luz Maria (55)

13.40 Bar - reality show 
14.40 Pokemon (111)

- serial animowany 
(Japonia/USA, 2001) 

15.05 13. posterunek
(16) - serial komediowy 
(Polska)

15.40 Barbie jako 
Roszpunka - film ani­
mowany (USA, 2002)

17.05 Nowa opowieść 
wigilijna - baśń filmowa 
(USA, 1997)

18.45 Informacje, sport 
18.55 Prognoza pogody 
19.00 Beethoven - film

dla dzieci (USA, 1992), 
reż. Brian Levant, wyk. 
Charles Grodin 
Dzielny szczeniak, 
bernardyn, ucieka 
z niewoli u weteryna­
rza, który w istocie 
jest złodziejem psów. 
Samodzielnie wybiera 
sobie rodzinę Newto­
nów jako nowych wła­
ścicieli.

20.00
20.35 Sami swoi - kome­

dia (Polska, 1967), reż. 
Sylwester Chęciński, 
wyk. Wacław Kowalski 
Opowieść o perypetiach 
dwóch zwaśnionych ro­
dzin, przesiedleńców zza 
Buga. Jak niegdyś, 
mieszkają obok siebie, 
bo jak sami twierdzą 
- po co szukać obcego 
wroga, kiedy swój jest 
pod ręką.

21.30 Losowanie Lotto 
(w przerwie filmu)

22.10 Siedmiu wspania­
łych - western (USA, 
1960), reż. John Stur- 
ges, wyk. Yul Brynner 
Co roku podczas żniw 
brutalni bandyci napa­
dają na meksykańskie 
farmy i plądrują je. Je­
den z rewolwerowców 
zbiera grupę siedmiu 
dzielnych ludzi, którzy 
mają bronić farmerów 
przed intruzami.

0.25 Tajemnica Syriusza 
- horror (USĄ/Kanada/ 
Japonia, 1995)

2.20 Muzyka na-bis

Kod „Omega"
USA 
1999
Film sensacyjny

20.00

5.30 V-max
6.00 Strefa P
6.30 Super VIP
7.0 0 Muzyczne listy
8.0 0 Motomyszy z Marsa 

(11) - serial animowany
8.30 Czarny Królewicz 

(16) - serial
9.0 0 Zapasy z Hulkiem 

Hoganem (8) - serial
9.30 Przygody Rin Tin 

Tina (39) - serial przy­
godowy

10.00 Zbuntowany anioł 
(80) - telenowela

10.40 Wyspa fantazji (12)
11.35 Kameleon (22)
12.30 Anioły miłosierdzia 

(10) - serial obycza­
jowy

13.30 Muzyczne listy
14.30 Teknoman (19)

- serial animowany 
(USA, 1983)

15.0 0 Czarny Królewicz 
(17) - serial przygo­
dowy (Wielka Brytania, 
1972)

15.30 Fiorella (179)
16.30 Przygody rodziny 

Addamsów (29) - serial 
komediowy (USA, 
1998)

17.0 0 Jak dwie krople 
czekolady (14) - serial 
komediowy (USA, 
1993-1997)

17.30 HotChat
17.45 Dziennik
17.58 Prognoza pogody
18.00 Diabli nadali (22)

- serial komediowy 
(USA, 1998)

18.20 Gwiazdkowy 
prezent - film obycza­
jowy (USA, 1998), reż. 
lan Barry, wyk. Neil 
Patrick Harris

20.00
20.00 Kod „Omega"

- film sensacyjny (USA, 
1999), reż. Robert Marca- 
rełli, wyk. CasperVan Dien 
Starożytny kod jest klu­
czem do przeszłości, te­
raźniejszości i przyszło­
ści. Dr Alexander chce 
go poznać, by posiąść 
władzę i zmienić losy 
świata. Zapobiec temu 
próbuje jego rywal, 
Gillen Lane.

21.50 Operacja Morze 
Czarne - film sensacyjny 
Natalia, ceniony mo­
skiewski inżynier nukle­
arny, wpada na trop spi­
sku fanatycznych woj­
skowych. Kiedy zostaje 
porwana i uwięziona, jej 
były mąż prosi o pomoc 
amerykańskiego kore­
spondenta w Rosji.

23.30 Trzynasty wojownik 
- film fantastyczny 
(USA, 1999)

1.30 Muzyczne listy 
2.20 Muzyczny VIP 
2.45 Super VIP 
3.10 To się w głowie nie 

mieści

Ścigany

USA 
1993
Film sensacyjny

21.00

a
Wk■■W “Jlft

5.45 Telesklep
7.45 Wodnikowe Wzgó­

rze (7) - serial
8.10 Szczenięce lata 

Toma i Jerr/ego (33)
8.35 Łebski Harry (49) 
9.00 Inspektor Gadżet

(41) - serial animowany 
9.25 Dziadek i ja

10.55 Śmiałkowie (1)
12.35 Legendy kung-fu 

(31) - serial sensacyjny 
Dzieciaki bawią się 
w opuszczonym domu na 
przedmieściu. Znajdują 
w nim coś, co przypomi­
na chińską grę planszo­
wą. Dzieci nie mają poję­
cia, że ich znalezisko ma 
potężną moc.

13.25 Kto Was tak 
urządził?

13.55 Śmiałkowie (2)
- miniserial (USA, 
1997), reż. John Milius, 
wyk.: Tom Berenger, 
Sam Elliott, Gary Busey 
Rok 1898. USA pro­
wadzi przeciwko Hisz­
panii działania zbrojne 
na Kubie. Theodora 
Roosevelt formuje od­
dział kawalerii, by po­
prowadzić go do zwy­
cięstwa w bitwie pod 
San Juan.

15.35 Milionerzy ■
16.20 Maria, matka 

Jezusa - dramat (USA, 
1999), reż. Kevin Con- 
nor, wyk.: Christian 
Bale, Pernilla August, 
Geraldine Chaplin

18.00 Droga do gwiazd 
19.00 TVN Fakty 
19.25 Sport
19.30 Pogoda
19.35 Uwaga!

20
20.0 0 Milionerzy

- wydanie świąteczne
- teleturniej

21.00 Ścigany - film sen­
sacyjny (USA, 1993), 
reż. Andrew Davis, 
wyk.: Harrison Ford, 
Tommy Lee Jones, 
Jeroen Krabbe, Joe 
Pantoliano, Andreas 
Katsulas, Sela Ward 
Ceniony chirurg z Chica­
go, doktor Richard Kim- 
ble, zostaje oskarżony 
o zabójstwo żony. Dowody 
świadczą przeciwko leka­
rzowi i po zakończeniu 
procesu niewinny Kimble 
skazany zostaje na śmierć. 
Ucieka jednak z autobusu 
przewożącego skazańców 
i u da je się na poszukiwa­
nie mordercy.

23.20 Incognito - thriller 
(USA, 1997), reż. John 
Badham, wyk.: Jason 
Patrio, Irene Jacob, 
Thomas Lockyer, lan 
Richardson, Śimęn 

Chandler, Rod Steiger
1.10 Legedny kung-fu 
2.00 Nic straconego

Jubilerzy księżycowej 
poświaty
Francja 1957
Dramat

23.30

6.55 Baranek z Betlejem
7.20 Miś Uszatek - se­

rial animowany
7.30 Kurier
7.40 Prognoza pogody
7.45 Kronika
7.55 Pogoda
8.00 Kwartet
8.30 Kurier
8.45 Gość dnia
9.00 Siedem szczytów
9.30 Kurier
9.45 Świąteczna opo­

wieść
11.0 0 Świąteczny czas
11.30 Kurier
11.45 Kolędy Kazimierza 

Kowalskiego
12.30 Kurier
12.35 Wielkie eskapady

13.15 Światełko betle­
jemskie

13.30 Kurier
13.45 Fani
14.30 Kurier
14.40 Prognoza pogody
14.45 Co w lesie piszczy
15.00 Karino (5) - serial 

obyczajowy
15.30 Kurier
15.45 Kronika
16.00 Za światłem, za 

gwiazdą...kolędy kra­
kowskich artystów

16.25 Warto wiedzieć
16.30 Kurier
16.40 Prognoza pogody
16.45 Rozmowa dnia
17.00 Gdy śliczna panna 

syna kołysała
17.30 Kurier
17.50 Regiony kultury
18.00 Kronika
18.20 Kronika święto­

krzyska
18.30 Kurier
18.40 Znachor - dramat 

obyczajowy

20.00
20.55 Kronika
21.15 Ostatni talerz
21.30 Kurier
21.50 Spotkanie - dramat 

(USA, 1974), reż. Alan 
Bridges, wyk. Richard 
Burton

23.30 Jubilerzy księżyco­
wej poświaty - dramat 
(Francja, 1957), reż. 
Roger Vadim, wyk.
Brigitte Bardot
Urszula, uczennica szko­
ły klasztornej, przyjeżdża 
na wakacje do ciotki Flo- 
rentine do Hiszpanii. Ry­
walizuje z nią o względy 
Lamberta, przystojnego 
młodzieńca o zagadko­
wej przeszłości.

1.00 Bezpieczne lądo­
wanie - serial obycza­
jowy (Francja, 1999), 
reż. Alinę Issermann 
Maty chłopiec dostał się 
na pokład francuskiego 
samolotu wracającego 
z jednej z afrykańskich sto­
lic do Paryża. Załoga nie 
chce dopuścić do jego 
deportacji. Dziecko było 
maltretowane.

6.55 Telesklep
7.10 Wojowniczki z kra­
iny marzeń (7) - serial
7.35 Yaiba, legendarny 
samuraj (8) - serial
8.00 W niewoli uczuć 
(84) - serial obyczajowy 
8.50 Daniela i przyjacie­
le (68) - telenowela
9.40 Drew Carey Show 
(28) - serial komediowy
10.05 Norman w tarapa­
tach (28) - serial
10.30 Dom na wygnaniu
11.00 Żar tropików (45)
12.0 5 Przeklęta miłość 
(41) - telenowela
12.50 Telesklep
14.40 Albert (22)
15.05 Wojowniczki 
z krainy marzeń (7)
15.30 Yaiba, legendarny 
samuraj (8) - serial
15.55 Pełna chata (162)
16.25 Bajer w Bel Air 
(45) - serial komediowy 
(USA, 1990-1996)
16.55 Alf (3) - serial 
komediowy (USA, 1986) 
17.25 Medicopter 117 
(33) - serial sensacyjny
18.20 Opowieść świą­
teczna - film dla dzieci 
(USA, 1983)
20.0 0 Michael - kome­
dia romantyczna (USA, 
1996)
21.55 Gliniarze na moto­
rach (7) - serial
22.50 Bela Donna 
- dramat (Brazylia/USA, 
1998)
0.45 Waśnie w świecie 
baśni (1) - serial
2.15 Raport TVN 24
2.40 Mission Hill (3)
3.30 Pełna chata (162)
3.55 Bajer w Bel Ar (45)
4.20 Alf (3)

TV Puls

11.30 Telesklep - pro­
gram reklamowy
14.00 Biskupi Europy 
- serial dokumentalny 
15.00 Było sobie życie 
(9) - serial animowany 
(Francja)
15.25 Kacper i przyja­
ciele (58) - serial ani­
mowany
15.42 Kacper i przyja­
ciele (59) - serial, ani­
mowany
16.00 Studio otwarte 
- Cybernetyki 7 - pro­
gram publicystyczny
17.30 Czarno-biały 
- rozmowa
18.00 Moto max - ma­
gazyn motoryzacyjny 
18.30 Widzialne i niewi­
dzialne - magazyn
19.00 Biskupi Europy 
- serial dokumentalny 
20.00 Nietykalni: Dzie­
dzictwo (31) - serial 
sensacyjny (USA, 1993) 
21.00 Studio otwarte, 
Cybernetyki 7 - program 
publicystyczny
22.30 Moto max - ma­
gazyn motoryzacyjny 
23.00 Czarno-biały 
- rozmowa
0.00 Nietykalni: Dzie­
dzictwo (31) - serial 
sensacyjny (USA, 1993) 
Policjant, Joe został zastrze­
lony. Świadkiem zdarzenia 
jest jego syn, kilkunastoletni 
Kevin. Chłopiec szybko 
rozpoznaje zabójcę ojca, 
którym okazuje się Beggs. 
Przestępca zeznaje jednak 
w sądzie, iż oddał strzał 
w obronie własnej. Kevin, 
który ma inne zdanie na ten 
temat, postanawia sam wy­
mierzyć sprawiedliwość.

rwei&Ru

6.00 Kawa czy herbata
8.00 Wiadomości
8.10 Kolędy dla Papieża 
- Serca ludzkie się radują 
8.30 Klan (637)
8.55 Wigilie magiczne
9.00 Berliński express
9.10 Bombki choinkowe
9.25 Akademią Pana 
Kleksa: Przygoda księcia 
Mateusza (1) - film dla 
dzieci (Polska, 1983) 
10.50 Gdzie mieszka 
Mikołaj?
11.15 Trzy szalone zera
11.40 Dzieci śpiewają 
kolędy
12.00 Wiadomości
12.15 Sportowy, tydzień
12.45 Kolędy polskie 
śpiewa Teresa Żylis-Gara 
13.15 Plebania (68) 
13.40 Ludzie listy piszą 
14.05 Sierpc
14.10 Berliński express
14.20 Szopki
14.35 Akademia Pana 
Kleksa: Tajemnica golarza 
Filipa (2) - film dla dzieci 
16.00 Klan (637)
16.25 Pastorałki Tytusa 
Czyżewskiego
17.00 Teleexpress
17.15 Kolęda w Libanie
18.10 Porozmawiajmy,..
19.00 Wigilia w lesie
19.30 Wiadomości
19.59 Homilia prymasa 
Polski
20.10 Koncert bożona­
rodzeniowy w Rzymie 
20.55 Klan (637)
21.25 Wigilijna opowieść
22.25 Plebania (68)
22.55 W kogo ja się 
wrodziłem - film obycza­
jowy (Polska, 2000)
23.55 Pasterka z Bazyli­
ki św. Piotra

8.30 Mityng Grand Prix 
IĄAF 1. kategorii w Lo­
zannie - lekkoatletyka 
11.00 Watts: Piłka noż­
na - magazyn sportowy 
11.30 Eurogole - ma­
gazyn piłkarski
13.0 0 Formuła 1: wy­
wiad z szefem teamu Fer­
rari Jeanem Todtem 

sporty motorowe: 
formuła 1
13.30 Klasyka Ligi Mi­
strzów: PSG 94/95 
- piłka nożna
14.30 Klasyka Ligi Mi­
strzów: Nantes 95/96 
- piłka nożna
15.30 Puchar Świata 
- Trondheim (Norwegia): 
skoki na obiekcie K 120 
- skoki narciarskie
17.0 0 Tańce latynoame­
rykańskie - Innsbruck 
- taniec sportowy
18.00 Zawody z cyklu 
World Trickshot 
- Glasgow - snooker 
20.00 Puchar Louisa Vu- 
ittona - Auckland (Nowa 
Zelandia): półfinał - że­
glarstwo
Zawody wyłaniają jacht, 
który ma szansę zmierze­
nia się z obrońcą Pucharu 
Ameryki - Team New Ze- 
aland, który w zeszłym se­
zonie pozbawił złudzeń 
wioską Pradę.
21.00 Zimowe Igrzyska 
Olimpijskie Salt Lakę City 
2002: pokazy mistrzów 
- łyżwiarstwo figurowe 
23.00 Mistrzostwa świa­
ta - Francja: łyżwiarstwo 
synchroniczne - łyżwiar­
stwo figurowe
0.30 Watts - wydanie 
świąteczne
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Zostawcie 
im miejsce Zarażeni wirusem Sto tysięcy 

na szczytach Sześć nut nadziei Trochę Świnia... Bardzo 
silna kobieta

Co ich czeka w Polsce? 
pierwsze święta po powrocie 
do ojczyzny nie będą łatwe 
dla repatriantów.

Str. 27

Wielu mężczyzn uważa, że 
polityka to atrakcyjny spo­
sób na życie. Co na to ich 
żony?

Str. 30

Pierwszy milion trzeba 
odziedziczyć, poślubić lub 
ukraść. Potem jest łatwiej.

Str. 31

Wojciech Kilar, wielki kom­
pozytor, o samochodach, 
muzyce i kotach.

Str. 32

Świniodziki są dostarczycie­
lami smacznego, chudego 
mięsa, do którego smakuje 
czerwone wino.

Str. 35

Agata Wróbel dostaje dzisiaj 
odznaczenia, bywa na ba­
lach i zastanawia się, czy jej 
historia to nowa wersja 
„Kopciuszka”. Str. 39

te.
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Ołtarz Wita Stwosza - Boże Narodzenie (fragment)

GRAŻYNA STARZAK

Tam gdzie serce człowieka
Papieskie krzyże można zobaczyć tylko na Wawelu, w Muzeum Archidiecezjalnym i w kalwaryjskiej bazylice. 

Inne dary Ojca Świętego są ozdobą tylko nielicznych małopolskich świątyń.

Krzyż, szczególny symbol chrześcijaństwa, występuje w wielu różnych 
odmianach. Najbardziej znane to: krzyż łaciński, grecki, prawosławny, 
jerozolimski, papieski. Osobisty, noszony na piersi przez Jana Pawła II, 
jest wzorowany na krzyżu kardynalskim księcia Adama Sapiehy.

Ostatnio powstał inny pomysł jego wy­
eksponowania. Krzyż ozdobi nową sza­
tę Kalwaryjskiej Madonny, tej z obrazu, 
przy którym długo modlił się papież.

Tuż przed świętami Bożego Naro­
dzenia na kalwaryjskim wzgórzu pa­
nowała prawdziwie zimowa atmosfe­
ra. Sprawiła to skrząca się w słońcu 
szadź, która pokryła drzewa, krzewy, 
nawet słynne dróżki. Panowała cisza, 
tylko z wnętrza bazyliki dochodził stu­
kot młotków. To braciszkowie monto­
wali bożonarodzeniową szopkę. Wła­
śnie takie dni, w środku tygodnia, wy­

bierał Karol Wojtyła, by odwiedzić 
Kalwarię. Tutaj przyjechał w ostatnim 
dniu przed wyjazdem na konklawe 
i w piękny, jesienny poranek spacero­
wał po raz ostatni jako kardynał po 
swoich ukochanych górach. Po latach, 
podczas jednej z pielgrzymek do Pol­
ski, wspominał te miejsca: Kalwaria 
Zebrzydowska; sanktuarium Matki 
Bożej i dróżki. Nawiedzałem je wiele 
razy, (...) najczęściej przebywałem tu­
taj sam, tak, żeby nikt nie widział, na­
wet kustosz klasztoru. Kalwaria ma to 
do siebie, że się można łatwo ukryć. 
Więc przychodziłem sam i wędrowa­
łem po dróżkach. Pana Jezusa i Jego 
Matki, rozpamiętywałem ich najświęt­
sze tajemnice.

Już zasiadając na papieskim tro- 
niem Jan Paweł II wyznał, że do Waty­

kanu zabrała go Matka Boska wprost ze 
wzgórz kalwaryjskich.

To prawda. Kardynał Wojtyła był tu 
we wrześniu 1978 roku, kiedy nadeszła 
wiadomość o śmierci Jana Pawła I. Mo­
dlił się w kaplicy przed cudownym ob­
razem. - Gdy po telefonie z krakowskiej 
kurii powiedzieliśmy mu o tym, ciężko 
westchnął: „Mój Boże,

co teraz będzie”
- wspomina ojciec Mikołaj Rudyk.

Wiadomo, co było później. Na dróżki, 
ale już nie sam, lecz w otoczeniu papie­
skiego orszaku, papież Jan Paweł II wró­
cił w 1979 roku. Zostawił tu wówczas zło­
tą monstrancję wysadzaną drogimi ka­
mieniami i oryginalnie zdobioną świecę 
paschalną. W1987 r., z okazji stulecia ko­
ronacji obrazu Matki Bożej Kalwaryj­

skiej, złożył pierwsze swoje wotum - zło­
tą różę. Nastąpiło to podczas mszy św. na 
krakowskich Błoniach, gdzie przywiezio­
no słynący łaskami wizerunek.

Złota róża oraż kolejny dar Jana 
Pawła II, perłowy różaniec, zdobią ka­
plicę Matki Boskiej Anielskiej po le­
wej stronie od głównego ołtarza bazy­
liki. Podczas kościelnych świąt, piel­
grzymek, słynnych kalwaryjskich od­
pustów, trzeba stać w długiej kolejce, 
aby się tam dostać. I ja nieraz odczu­
wałem tę niewygodę, zwłaszcza kiedy 
byłem młodszy; musiałem się pchać, 
żeby wejść do kaplicy. Potem, gdy by­
łem księdzem, a zwłaszcza biskupem, 
to już mnie tam inni wpychali - wspo­
minał w 1979 roku papież z właści­
wym sobie poczuciem humoru.

Dokończenie na str. 24

I niedawna papie-
n y*”skie krzyże moż- 
I f > na było zobaczyć

I J B ■ tylko w dwóch 
miejscach w Pol­

skim'7 katedrze wawelskiej i krakow-
Ws’ Muzeum Archidiecezjalnym.
row'?Pniu te§° I * * * * * r°ku Jan Paweł II poda- 
ce n ^pieski krzyż jako wotum Mat- 
nyz°Sj j Kalwaryjskiej. Dar, wykona- 
diam Z °ta ■ masy Perłowej, wysadzany 
cZVć entarnf’ ^0 pierwsi mieli zoba-
ryjskipterni’ którzy Przyid;ł do kalwa' 

e“° sanktuarium na pasterkę.
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Maryla doskonale to pamięta: bolało ją wszystko, z du­
szą włącznie. Czuła się jak wielka, krucha bańka, któ­
ra musi pęknąć. Chciała tylko jednego - żeby to 
wszystko skończyło się już, zaraz, w tej chwili. Nie my- 
ślała o cudzie narodzin, o tym, że oto daje początek no­
wemu życiu. Pomiędzy wrzaskami położnej, niewybred­
nym słownictwem przynaglającej do parcia, prosiła Bo­
ga, żeby już, żeby szybciej, żeby wreszcie było po. 
Mniej więcej po ośmiu godzinach takiej męczarni jak 
przez mgłę usłyszała słowa położnej: - Jest główka.

iedy syn miał 
■ 12 lat, ponow-

nie zaszłam
■ % w ciążę. Ukry- 

.A. w wałam to 

przed mężem, bo z lęku przed 
ponownym porodem nosiłam 
się z zamiarem aborcji - opo­
wiada Maryla. - Ale miałam 
mdłości i w końcu mąż sam się 
domyślił. Nie było mowy o usu­
nięciu. Córkę urodziłam zupeł­
nie inaczej: bez bólu, w komfor­
towych warunkach, a co naj­
ważniejsze - nikt na mnie nie 
krzyczał i nie kazał mi leżeć 
plackiem. Mąż był przy mnie 
i choć nie chciał uczestniczyć 
w porodzie, czułam jego bli­
skość. Kiedy położna podała mi 
malutką, była całkiem spokoj­
na, patrzyła na mnie mądrymi 
oczkami i mogłabym przysiąc, 
że się uśmiechała.

Chociaż nie każdy poród 
przebiega tak samo, dzisiaj 
większość szpitali stara się za­
pewnić kobietom rodzącym 
znacznie lepsze warunki niż 
jeszcze kilka lat temu. Począw­
szy od otoczenia, wystroju 
i wyposażenia sal, na kojącej 
(a nie karcącej) opiece pielę­
gniarek i położnych kończąc. 
Pacjentka nie musi się obawiać, 
że położna będzie się wydziera­
ła, obrażała ją lub ponaglała 
wulgarnymi słowy, co jeszcze 
nie tak dawno było w porodów­
kach na porządku dziennym. 
Z pewnością też w każdym 
szpitalu szybko się nią zajmą, 
nie ma więc obawy, że urodzi 
w korytarzu, oczekując na 
miejsce lub zainteresowanie, co 
także się zdarzało. Dziś czę­
ściej może cierpieć na nadmiar 
troski niż jej brak. Tak stymulu­
jące działa konkurencja! 
W pewnym szpitalu pacjentki 
poskarżyły się ordynatorowi, 
że są nieustannie indagowane 
przez personel medyczny, czy 
im czegoś nie potrzeba.

Prywatna klinika 
czy zwykła porodówka?
Na pewno są jeszcze w na­

szym kraju takie szpitale, 
w których kobieta rodząca trak­
towana jest jak „maszynka do 
rodzenia”, a jej ból i przeraże­
nie nikogo nie obchodzą. Na­
wet w dużych miastach ciągle 
można trafić w miejsce, gdzie 
higiena nie jest przestrzegana 
jak należy. Takich miejsc na 
szczęście jest coraz mniej, po­
nieważ kobieta, mająca wybór, 
po prostu nie skorzystąz usług 
złej placówki. Pójdzie rodzić 
tam, gdzie - jak dowie się od 
przyjaciółek - będzie traktowa­
na jak człowiek, a rodzące się 
życie - z należną estymą.

Poród to przecież nie tylko 
skurcze i ruchy prące, wskutek 
których na świat przychodzi 
wrzeszczące niemowlę. Poród 
jest bólem i ryzykiem dla matki 
oraz olbrzymim stresem dla ro­
dzącego się dziecka. W jednej 
chwili cały świat, do którego 
zdążyło przywyknąć przez 
9 miesięcy, zamienia się w zim­
ny, hałaśliwy świat zewnętrzny. 
Noworodek musi podjąć samo­
dzielnie funkcje życiowe, 
a młoda matka musi nauczyć 
się mu w tym pomagać.

Dzisiaj mogą zdać się na fa­
chową opiekę. Pozostaje im tyl­
ko wybrać sposób rodzenia. Na 
siedząco, na stojąco, w ruchu, 
w znieczuleniu, poród rodzin­
ny, poród w wodzie albo trady-

ELŻBIETA BOREK

cyjny, w pozycji na wznak, bez 
udziału osób trzecich.

Ten tradycyjny sposób wy­
bierają kobiety, które uważają, 
że poród to jest „babska spra­
wa”. Nie chcą, aby mąż oglądał 
je w takiej sytuacji, zwłaszcza 
gdy nie potrafią przewidzieć 
swoich zachowań.

Decyzja o wydaniu na świat' 
potomka na oddziale położni­
czym dużego szpitala ma,wiele 
zalet. Sala szpitalna wyposażo­
na jest w nowoczesną aparatu­
rę, a obecność doświadczonych 
położnych i lekarzy daje poczu­
cie bezpieczeństwa. Tętno 
dziecka kontroluje się za pomo­
cą ultradźwiękowego detektora, 
przykładanego do brzucha mat­
ki. Często stosuje się również 
kardiotokograf, który rejestruje 
uderzenia małego serduszka. 
Kobieta może poprosić o poda­
nie jej znieczulenia, aby 
zmniejszyć ból porodowy.

Takie udogodnienia i sprzęt 
medyczny, pozwalający wy­
kryć ewentualne niebezpie­
czeństwa, zawsze dostępne są 
w dużych szpitalach. W ostat­
nich latach coraz częściej poja­
wiają się również w małych kli­
nikach. Samotnie czy w towa­
rzystwie?

- Byliśmy jednym z pierw­
szych szpitali w Krakowie, który 
kilka lat temu wprowadził poro­
dy rodzinne - mówi Beata Ma­
rzec, przełożona pielęgniarek 
i położnych w Szpitalu im. 
Czerwiakowskiego. - Dziś pra­
wie wszystkie sale są przystoso­
wane do takich porodów. W nie­
pamięć odeszły czasy, kiedy 
mąż wpychał w rękę położnej 
przez ledwo uchylone drzwi li­
ścik dla żony, a własne dziecko 
mógł obejrzeć dopiero po kilku 
dniach. Teraz może być blisko 
mąż, matka, siostra, przyjaciół­
ka - obojętne. Nawet jeśli nie 
chcą uczestniczyć w porodzie, 
dla kobiety krzepiąca bywa sa­
ma obecność bliskiej osoby. 
Uważam, że porody rodzinne 
powinny być powszechne.

Dr Józef Tomaszczyk, ordy­
nator oddziału położniczego 
w szpitalu klinicznym UJ, do-- 
daje, że obecność bliskich na 
sali porodowej niczym nie za­
graża dziecku. Przez lata są­
dzono, że kontakt ze światem 
zewnętrznym jest dla oseska 
poważnym zagrożeniem.

- Statystyki oraz zwykłe do­
świadczenie pokazały, że ilość 
zakażeń wcale nie wzrasta, kie­
dy matce przy porodzie towarzy­
szą bliscy - mówi dr Tomasz­
czyk. - Prawdy, dotychczas 
uznawane za oczywiste, jak ta 
o zagrożeniu wirusowym dla 
noworodka, okazują się wcale 
nie tak oczywiste, trzeba je więc 
weryfikować. Podobnie jak na 
przestrzeni wielu lat zmieniał 
się pogląd o sposobie karmienia 
dziecka. Na szczęście większość 
lekarzy otwarta jest na nowości.

W Szpitalu im. Czerwiakow­
skiego rodząca płaci za poród 

rodzinny „cegiełką” w wysoko­
ści średnio 200 zł. Jednak Beata 
Marzec zapewnia, że jeżeli jej 
na to nie stać, rodzi bezpłatnie. 
Za obecność rodziny trzeba 
również zapłacić w Szpitalu im. 
Narutowicza - średnio 250 zł. 
- tyle, ile kosztuje szkoła ro­
dzenia, a płacą tylko te pacjent­
ki, które nie uczestniczyły 
w kursach, przygotowujących 
do porodu. W Szpitalu im. Ry­
dygiera poród rodzinny jest 
bezpłatny, podobnie jak w pry-

Rodzi się człowiek
Noworodek wyciągany jest z wody po kilkunastu sekundach. 

Wtedy daje się go mamie w ramiona i odcina pępowinę.

Mathias Griinewald - Madonna z Dzieciątkiem
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watnym szpitalu położni­
czo-ginekologicznym przy ul. 
Ujastek w Nowej Hucie.

- Przecież nic nas tu więcej 
nie kosztuje - mówi dr Marek 
Kowalski. - Sale i tak są odpo­
wiednio przygotowane i jeśli ko­
bieta pragnie doczekać momen­
tu porodu w towarzystwie osoby 
lub osób bliskich, nic nie stoi na 
przeszkodzie.

Szpitale, które oferują po­
rody rodzinne, starają się tak 
przygotować sale porodowe, 
żeby jak najbardziej przypo­
minały zwykłe mieszkanie. 
Pokoiki przy Ujastek przygoto­
wane są ze smakiem i gustem. 
Łóżko, wersalka, stolik, tele­
wizor i telefon. W oknach ko­
lorowe rolety. Pacjentki Szpi­
tala im. Rydygiera, czekające 
na poród rodzinny, mają do 
dyspozycji granatowe, skórza­
ne wersalki i fotele bujane. 
„Narzędzia tortur” i wszystko, 
co niezbędne do przyjęcia no­
wego życia, czeka za zamknię­
tymi drzwiami, w przyległym 
pokoju, dokąd rodząca prze­
chodzi tylko na sam moment 
porodu.

Wielka wanna
Niektóre porodówki oferują 

i taką możliwość - poród 
w wodzie. Ciągle jednak zda­
rza się to bardzo rzadko i na­
dal budzi zarówno u lekarzy, 
jak i pacjentek uśmieszek nie­
dowierzania. „Zachodnie fana­
berie” - usłyszałam od pewne­
go położnika.

W Europie Zachodniej 
pierwsze porody w wodzie 
przeprowadzono na przełomie 
lat 70. i 80. W Polsce pierwszy 
odbył się 1 czerwca 1996 r. 

w Klinice Perinatologii Akade­
mii. Medycznej w Łodzi.

W Krakowie obecnie jest tyl­
ko jedno miejsce, gdzie dziecko 
może urodzić się pod wodą 
- jest to prywatny szpital przy 
ul. Ujastek. Warto chyba wyja­
śnić, że choć szpital jest prywat­
ny, kobiety rodzą bezpłatnie, bo 
kasa chorych wykupiła usługi. 
Do porodów w wodzie przygoto­
wuje się również Szpital im. 
Czerwiakowskiego, ale dopiero 
od marca - po prywatyzacji.

Woda relaksuje, uspokaja, 
poprawia samopoczucie, łago­
dzi bóle porodowe, niweluje 
napięcia u przyszłej matki. Dla 
dziecka jest jedynym znanym 
środowiskiem - przez 9 miesię­
cy pływało przecież w wodach 
płodowych. Poród w wodzie ła­
godzi więc ból i stres narodzin, 
pozwala dziecku pomalutku 
przyzwyczaić się do nowych 
warunków, co - zdaniem zwo­
lenników tej metody - korzyst­
nie wpływa na psychikę i roz­
wój intelektualny malucha.

Po wyjściu na świat maleń­
stwo pływa pod wodą, macha­
jąc rączkami i nóżkami. Nie ma 
obawy, że utonie - jego krąże­
nie funkcjonuje tak jak w życiu 
płodowym. Pępowina tętni 
jeszcze przez 1-2 minuty, wy­
starczy więc czasu, aby maleń­
stwo bezpiecznie zdążyło na­
brać powietrza, zanim tlen 
przestanie dopływać z łożyska.

Noworodek wyciągany jest 
z wody po kilkunastu sekun­
dach. Wtedy daje się go mamie 
w ramiona i odcina pępowinę. 
Maleństwo z reguły nie płacze. 
Jego oddech jest spokojny 
i miarowy.

Również takie porody mogą 
być zorganizowane jako ro­
dzinne.

Nie musi boleć
Ból porodowy jest jednym 

z największych, odczuwanych 
przez człowieka. Pogląd, że po­
ród musi być bolesny, jest już 
mocno przestarzały. Nie musi 
i wiele kobiet decyduje się na 
znieczulenie zewnątrzoponowe.

- Moim zdaniem, to jest do­
bra tendencja - mówi dr To­
maszczyk. - Każdy z nas ma róż 

ny próg bólowy, większość naszej 
populacji niski. Porody w znie­
czuleniu w sposób zasadniczy 
znoszą ból. Pacjentki rodzą 
w warunkach komfortowych.

Niektórzy uważają, że po­
ród bezbolesny pozbawia mat­
kę tych ważnych ucżuć, które 
wzmagają jej miłość, przywią­
zanie do dziecka. Lekarze są in­
nego zdania. Ból nie ma nic 
wspólnego z miłością. Dzieci 
przychodzące na świat bez to­
warzyszącego matce bólu wca­

le nie są mniej kochane. Nie­
którzy lekarze odradzają kobie­
tom znieczulenie twierdząc, iż 
każda ingerencja w przebieg 
porodu powoduje zaburzenie 
nie tylko instynktu rodzenia, 
ale i karmienia.

- Jako lekarz muszę jedno­
znacznie powiedzieć, że zasad­
niczym celem medycyny jest 
znoszenie bólu w sytuacjach, 
kiedy to jest możliwe i nie szko­
dzi. Poród zalicza się do takich 
sytuacji, dlatego jeśli matka so­
bie życzy, zawsze ją znieczula­
my - wyjaśnia dr Tomaszczyk, 
dodając równocześnie, że pa­
cjentki są informowane o takiej 
możliwości, bo część z nich na­
wet nie wie, że poród może być 
bezbolesny.

Znieczulenie nie ma nieko­
rzystnego wpływu na dziecko, 
a wręcz pozytywny - poprzez 
poprawę przepływu krwi w ło­
żysku, a co za tym idzie - lepsze 
zaopatrzenie w tlen organizmu 
dziecka.

Jak? Wybór należy do ciebie
Maryla doskonale pamięta, 

że podczas pierwszego porodu 
położna dosłownie trzymała ją 
za ramiona, żeby się nie podno­
siła. 12 lat później córkę urodzi­
ła w pozycji siedzącej. Była zdu­
miona, gdy położna zachęcała ją 
do spacerów po korytarzu. Nie 
mam leżeć? - pytała ze zdziwie­
niem. A potem już chodziła bez 
zachęty, w momentach skur­
czów siadała na piłce, a wszyst­
ko to znakomicie pomogło jej 
znieść oczekiwanie.

Brytyjska organizacja chary­
tatywna National Childbirth 
Trust sugeruje, że kobiety nie 
powinny leżeć w czasie porodu. 
Zdaniem jej ekspertów, pozycja 
wyprostowana - stanie, siedze­
nie lub nawet chodzenie - uła­
twia poród i jest bezpieczniejsze 
zarówno dla matki, jak i dla 
dziecka. Przyspiesza poród 
i zmniejsza ból.

Z tą opinią zgadza się więk­
szość położnych i lekarzy. Pra­
wie we wszystkich klinikach i na 
oddziałach położniczych kobie­
ta może spacerować po koryta­
rzu, siedzieć na fotelu lub gumo­
wej piłce, korzystać z drabinki, 
prysznica (ciepła woda rozluź­
nia i łagodzi bóle porodowe). 
W niektórych szpitalach są na­
wet specjalne krzesła, przystoso­
wane do rodzenia na siedząco.

- Pozycja wyprostowana po­
woduje, że na dziecko działa siła 
grawitacji, która pomaga mu wy­
dostać się na świat - tłumaczy dr 
Kowalski.

Dr Tomaszczyk podkreśla, że 
wybór pozycji zawsze zależy od 
indywidualnych predyspozycji - 
inna będzie dla kobiety otyłej, 
inna dla szczupłej. To jej trzeba 
pozostawić dowolność wyboru.

Jednak większość kobiet wy­
biera pozycję leżącą.

- Ja nawet zachęcam pacjent­
ki do spacerowania - mówi po­
łożna Beata Marzec. - Ale nie 

wiem, czy to odwieczna trady­
cja, czy strach przed nowością, 
czy też po prostu fizjologiczna 
potrzeba ciała - kiedy rozpoczy­
na się poród, wszystkie panie 
się kładą.

Na klasycznych porodów­
kach samo wyparcie dziecka na 
świat odbywa się na łóżku, któ­
re często ma regulowaną wyso­
kość i umożliwia zmianę pozy­
cji z leżącej na siedzącą, tak aby 
kobiecie było wygodniej.

Jeżeli na sali porodowej 
znajduje się kilka łóżek - od­
dzielone są one parawanami lub 
ściankami, które mają dawać 
poczucie intymności. W wielu 
szpitalach coraz częściej rezy­
gnuje się albo bardzo ogranicza 
zabiegi poprzedzające poród. 
Jeżeli jednak się je już stosuje 
- to bardzo często w warunkach 
pełnej intymności.

- Czasem proponujemy ko­
biecie, żeby sama się przygoto­
wała w tym względzie jeszcze 
w domu - mówi położnik Ja­
nusz Wróżek ze Szpitala im. 
Rydygiera w Krakowie. - To dla 
niej jest łatwiejsze i na pewno li­
kwiduje dodatkowy stres.

Rooming in
Ten system jest już postępo­

waniem rutynowym w wielu 
polskich szpitalach. Polega na 
tym, że po porodzie matka 
i dziecko przebywają w tym sa­
mym pokoju - „rooming in". 
Matka może opiekować się no­
worodkiem sama, a personel 
służy radą i pomocą.

- W naszym szpitalu matka 
opiekuje się dzieckiem tak dłu­
go, jak chce. Jeśli jest zmęczona, 
wyczerpana albo senna, dziec­
kiem zajmuje się personel od­
działu - mówi dr Tomaszczyk. - 
Wyznajemy zasadę, że owszem, 
kobieta powinna przebywać ze 
swoim dzieckiem, ale po poro­
dzie ma prawo do zmęczenia 
i wtedy trzeba ją odciążyć od no­
wych obowiązków. Nie sądzimy, 
by należało ją zostawić z dziec­
kiem zupełnie samą, zdaną tyl­
ko na siebie. Kiedyś w zaprzy­
jaźnionym szpitalu widziałem, 
jak kobieta po cesarce, usiłując 
wyjąć dziecko z łóżeczka, po 
prostu tam wpadła, taka była 
osłabiona.

Niemal wszystkie porodów­
ki, które dysponują systemem 
roomingowym, pozwalają mat­
ce zająć się swoim dzieckiem 
i dyskretnie jej pomagają. Tylko 
nieliczne szpitale oddzielają no­
worodki od matek i przynoszą 
je jedynie do karmienia.

- Czy to nie dziwne, że tu pa­
nuje taki spokój? - zwraca moją 
uwagę dr Kowalski. - Kiedy pra­
cowałem w szpitalu na poro­
dówce, panował tam nieustają­
cy krzyk osesków. Tu jest cicho, 
bo dziecko nakarmione, zdro­
we, czające obecność matki, nie 
ma powodu płakać! I to jest od­
powiedź na pytanie, czy postę­
pujemy słusznie: tak, jeśli zado­
woleni są i matka, i dziecko.

*

Mimo coraz lepszej opieki 
i warunków do rodzenia na 
świecie istnieje tendencja spad­
kowa. Także w Polsce rodzi się 
coraz mniej dzieci. Zdaniem de­
mografów, zjawisko to będzie 
się utrzymywać. Rzecznik pra­
sowy Głównego Urzędu Staty 
stycznego Wiesław Łagodziński 
uważa, że liczba ludności Polski 
będzie maleć. W 2015 roku bę­
dzie nas nie więcej niż 39 mi­
lionów. W kolejnych latacn 
jeszcze mniej, mimo wydłuża­

nia się życia Polaków.
- Kobiety będą rodzić dziec1 

w jeszcze późniejszym udek 
niż obecnie - mówi Łagodzm 
ski. Dziś przeciętna Polka z° 
staje matką w wieku 27 lat. 
dług demografów, w 2015 rok 
kobieta będzie rodziła P‘er 
sze dziecko przeciętnie w Wi 

ku 29 lat. ,.j
Pierwsze i w większo 

przypadków jedyne.
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I porodziła syna swego pierworodnego, i owinęła go w pieluszki, i położyła go w żło­
bie, gdyż nie było dla nich miejsca w gospodzie - stwierdza lakonicznie św. Mate­
usz Ewangelista, a pozostali byli jeszcze bardziej powściągliwi. Nic, co mogłoby po­
ruszyć wyobraźnię artystów, żadnego punktu zaczepienia. Lecz czyż żyjący współ­
cześnie Horacy nie napominał malarzy, by ich dzieła były ut pictura poesis - po­
dobne do poezji i jak ona bogate w skojarzenia. A wzmianka o żłobie była mocna jak 
lina ratunkowa.

niknie sto lat później. Rekord 
biją jak zwykle tradycyjni 
Niemcy, a wśród nich znakomi­
ty Albrecht Altdorfer, który 
jeszcze w 1512 r. namalował 
wschodni w genezie obraz zdo­
biący dziś Art Institute w Chica­
go. W Krakowie ostatnim bo­
dajże jego przykładem jest reta-

JERZY MADEYSKI

N
iemal natych­
miast więc, bo już 
w III lub najpóź­
niej następnym 
stuleciu po Naro­
dzeniu w betlejemskiej stajen­
ce pojawiają się na freskach 

rzymskich katakumb św. Pry- 
scylli głowy wołu i osła. Rów­
nież one natychmiast obrosły

wszak musiał znajdować się 
w pobliżu, choć nikłą, niestety, 
bo nie miał - jak pisze z iście 
francuskim esprit Louis Reau 
w swej „Iconographie de l’art 
chretien” - z Narodzinami nic 
wspólnego, co należało ukazać

zostały . we właściwy dla sztuki sposób 
i właściwym dla niej językiem.

Najczęściej więc św. Józef 
stoi lub siedzi gdzieś na ubo­
czu, niekiedy z głową podpartą 
dłonią i przymkniętymi oczy­
ma, co od czasów starożytności 
wyobrażało głęboki sen. Nie­
kiedy odwraca głowę lub patrzy 
z niedowierzaniem na całkiem 
dla niego niezrozumiałą scenę, 
gdyż sztuka bywa dosadna 
w swych przedstawieniach. 
Zwłaszcza zaś sztuka średnio­
wiecza, z rubaszną dosłowno­
ścią późnego gotyku na miejscu 
pierwszym. Tak jest u nas.

Wschód wyznaczył święte­
mu znacznie donioślejszą rolę 
do spełnienia. Tam zachowuje 
się jak na dobrego męża przy­
stało, co poświadczają średnio­
wieczne „Rozmyślania przemy­
skie” i „Kazania gnieźnieńskie” 
pisząc: Józef wyszedł bardzo rą­
cze, chcąc wezwać k temu baby 
albo, panie, iżby podług obycza- 
ia oprawiły to miły dzieciątko 
i ku je porodzeniu jest był dwie 
babce wezwał, coście jedne było 
imię Gebal dziano, a drudzy Sa­
lome.

Dwie babce rozpoczęły swą 
wędrówkę na Zachód w Syrii 
przez Bizancjum, gdzie noszą 
imiona Salome i Maia, co zna­
czy po prostu akuszerka, by 
w trakcie dalszej podróży przez 
dzieje nazwać się Salome i Że­
lami, czyli de facto tak samo, bo 
Zelomi jest prostą transkrypcją 
imienia Salome. Obie babce by­
ły zaś niezbędne, bo na Wscho­
dzie Boże Narodzenie trakto­
wano w jego ludzkich wymia­
rach jako ciężki połóg, po któ­
rym młoda matka leży zmęczo­
na i chora (decumbens et agro- 
tans) w łóżku, podczas gdy po­
łożne kąpią nowo narodzone 
dziecię w zwykłej misie lub 
miednicy.

Niebawem obu akuszerkom 
przydano nową misję, a miano­
wicie poświadczenia Niepoka­
lanego Poczęcia i takichże Na­
rodzin. Salome uwierzyła bez 
wahania, mówiąc: Dziewicą po­
częła, dziewicą urodziła i dzie­
wicą pozostała. Zelomi, jak nie­
wierny Tomasz, wątpiła w cud, 
a jej niewiara została natych­
miast ukarana uschnięciem rę­
ki i równie rychło odkupiona 
dotknięciem pieluszek Jezusa. 
Zelomi odzyskała władzę w rę­
ce, którą rozwiała swe wątpli­
wości; we wczesnych przedsta­
wieniach ukazuje jednak 
wszem i wobec swój okaleczały 
palec ku przestrodze wątpią­
cych.

Rewolucja w kadrze
Ikonografia Wschodu tak 

właśnie ujmuje Boże Narodze­
nie - jako scenę pełną ruchu 
i zwykłej, powszedniej krząta­
niny. Położne poprawiają po­
duszki Matki Boskiej, spraw-

swą własną legendą i symboli­
ką, wspartą dla odmiany na 
urywku księgi Izajasza wół roz­
pozna swego Pana, a osioł żłób 
swego właściciela. Rychło wół 
stanie się przedstawicielem wy­
branego ludu Izraela, a osioł 
uosobieniem wszetecznych po­

gan.

Wieczny motyw
Drzwi fantazji 

otwarte. Drzwi? Raczej szeroka 
brama, przez którą weszli liczni 
apokryfiści i zaczęli snuć swe 
domysły ku niekłamanej rado­
ści artystów wszystkich epok 
i dyscyplin, bo Boże Narodze­
nie jest motywem wdzięcznym. 
Więc trwa od blisko dwudzie­
stu wieków i trwać będzie.

Rzeźbili je w plakietkach 
kości słoniowej artyści staro­
żytnego Rzymu i karolińscy 
mistrzowie, malowali syryjscy 
artyści pierwszych wieków 
chrześcijaństwa i pisali poboż­
ni twórcy świętych ikon Bizan­
cjum, katolicy, prawosławni, 
protestanci, a nawet mahome­
tanie. W tahitańskiej scenerii 
umieścił je Gauguin, zaś nasi 
malarze ubiegłego zwłaszcza 
wieku radzi je pośród polskich 
śniegów i złagodniałych nagle 
wilków widzieli. I równie jak 
one zachwyconych juhasów, 
którzy Dziecięciu żłób swymi 
kożuszkami mościli, bo każdy 
ma przecież własne wyobraże­
nie żłobu czy też koryta, bo 
tak należy tłumaczyć słowo 
persepio.

Nie inaczej jest z pielucha­
mi, za jakie podług średnio­
wiecznej legendy posłużyły 
spodnie św. Józefa. Legendę tę 
potwierdziły objawienia mnisz­
ki z klasztoru Marii Modlingen 
(1344 r.) i mistyczki Małgorza­
ty Ebner, więc kto wie, chociaż 
na ówczesnym Bliskim Wscho­
dzie spodni raczej nie noszono. 
Lecz cóż, sztuki piękne lubią 
symbolikę, lecz nie znoszą nie­
domówień, bo na niepewności 
namalować ani wyrzeźbić się 
nie da. A jeżeli nawet - to z naj­
większym tylko trudem i z po­
mocą przemienionych w meta­
fory konkretów, a te są inne 
Pod każdą szerokością geogra­
ficzną.

Odpowiedź na pytanie 
7 gdzie, w jakiej scenerii stał 
złob - przybierała więc najroz­
maitsze oblicza. Tam, gdzie Bo­
że Narodzenie odbyło się na­
prawdę - była to grota, zapew- 
mająca chłód w upalne dni i mi- 
e ciepło w nocy, co potwierdził 
własnym autorytetem opat ru- 
ski Daniel, pielgrzymujący

Pierwszej ćwierci XII w. do 
letni Świętej i przekazał ki­

jowskim ikonopisom. We Wło- 
szech - antyczne ruiny, który- 

1 kraj ten jest usiany, zaś 
nas drewniana, ciepła obora, 

nr°P j z szacur>ku zwana, bo 
Prawdziwe szopy są przewiew- 
mi 1 Przez t0 niezbyt do za- 

mszkania sposobne. Zwłasz­
cza w zimie.

W ludzkich wymiarach 
zmJ™3 B°żego Narodzenia 
jeszczZpZa S^’lecz jej akcia iest 
Ws7« d°sc uboga i przede 
nadJipkT stat/czna- Pewną 

ję dawał św. Józef, który

Który jest światłością
Kanon przedstawiania Bożego Narodzenia w sztuce łączy sferę sacrum ze sferą profanum. 

Tego, co nieziemskie, podniosłe, nadprzyrodzone, z tym, co trywialne.

Albrecht Diirer - św. Anna z Dziewicą i Dzieciątkiem
Metropolitan Museum ot Art 

bulum ołtarza dominikańskie­
go z kościoła Świętej Trójcy.

Typ ów trwałby zapewne 
dłużej, gdyby nie list profesora 
krakowskiej Akademii Sędzi­
woja z Czechła do biskupa kra­
kowskiego, w którym sprzeci­
wia się wschodniemu przedsta­
wianiu Bożego Narodzenia, 
a dodać można, że działo się to 
równo trzydzieści lat po ogło­
szeniu przez sobór w Bazylei 
dekretu o Niepokalanym Po­
częciu. Schizmatyckiego, co 
prawda, lecz mimo to odbijają­
cego nurtujące teologów wąt­
pliwości.

Przyjęcie wersji bezbolesne­
go porodu było istną rewolucją 
ikonograficzną. Pierwsze jej 
ofiarą padły zbędne w tej sytu­
acji Salome i Zelomi, więc opu­
ściły kadry obrazów. Ogrzewa­
jące swym oddechem Dzieciąt­
ko zwierzęta nie dały się wy­
rzucić, choć również o nich 
rozmaicie mówiono. Kąpiel też 
stała się zbędna, boć - skoro 
Narodziny były równie niepo­
kalane, jak poczęcie - była ona 
najzupełniej zbyteczna, lecz 
mimo to jej wspomnienie za­
chowało się w tradycji kąpania 
figurki Chrystusa i ubierania jej 
w czyste szaty, obchodzonej 
w klasztorach niemieckich 
w czasach stosunkowo jeszcze 
niedawnych.

Wśród surm i chórów
Ostateczny cios zadała 

przedstawieniom bolesnego 
porodu Brygida, szwedzka

dzają ręką temperaturę wody 
na kąpiel, dmuchają w ogień. 
Rozmiłowany w symbolice Za­
chód podkreśla wieloznacz­
ność czynności i przedmiotów: 
żłobek zmienia się niekiedy 
w ołtarz, zaś miednica 
- w chrzcielnicę. Na bożonaro­
dzeniowej plakietce z rzym­
skiej kolekcji Strogonoffa po­
łożne kąpią dojrzałego już, bo 
brodatego Jezusa w chrzcielni­
cy, czemu św. Józef przygląda 
się z niekłamanym zdumie­
niem.

Wschodnie przedstawienie 
sceny Narodzin podważył jako 
pierwszy Marcos Eugenicos pi- 
sząc, że Matka Boska urodziw­
szy bez bólu nawet nie zbladła. 
Nie musiała się nawet położyć. 
Siadła poważnie jak królowa, 
a magowie oddali hołd Dziecię­
ciu - władcy na jej rękach. Tak 
powstał drugi typ ikonograficz­
ny: Matki Boskiej adorującej 
Dziecię.

Zrazu oba wyobrażenia Bo­
żego Narodzenia istniały obok 
siebie i niekiedy mieszały się ze 
sobą w przedziwnych konfigu­
racjach. W miarę upływu czasu 
na Zachodzie zaczął przeważać 
typ drugi. Lecz nie był jeszcze 
typem obowiązującym i opar­
tym na dogmacie. Jego wschod­
ni konkurent trwał więc i roz­
wijał się również u nas, a może 
- zwłaszcza u nas, bo aż po 
XV w., podczas gdy we Francji 
pojawia się po raz ostatni na ka­
pitelach w Chartres i Lyonie 
w XII i XIII w., a w miniaturach 

księżna i święta zarazem, a po­
za tym matka wielu dzieci, 
a więc osoba pod tym wzglę­
dem doświadczona i wykształ­
cona, która w 1370 r. pielgrzy­
mowała w wieku 63 lat do Zie­
mi Świętej, gdzie dostąpiła ła­
ski widzenia. Przy czym nie 
bez racji będzie wspomnieć, iż 

była to ta sarna św. Brygida, 
której proroctwa krzepiły za­
równo przodków, idących 
w bój pod Grunwaldem, jak nas 
w latach ostatniej wojny, a na­
wet wojującej „Solidarności”, 
która równie chętnie się jej au­
torytetem podpierała.

Nie od rzeczy też będzie 
przypomnieć polski, a nawet 
krakowski ślad w jej dziejach: 
otóż w pracach komisji kanoni­
zacyjnej przyszłej świętej brał 
udział ksiądz Mateusz, profesor 
naszej Almae Matris, który wy­
głosił w obecności -papieża 
Urbana VI oficjalną suplikę 
o wyniesienie jej w poczet 
świętych.

Cóż jednak księżna Brygida 
ujrzała w swym widzeniu? 
Otóż ujrzała, jak Matka Boska 
zdjęła obuwie, rozpuściła wło­
sy, położyła na ziemi pieluszki, 
poczem uklękła, wzniosła ręce 
ku niebu i zaczęła się modlić. 
I w tej chwili i w mgnieniu oka 
porodziła syna... i tak nagły 
i momentalny był ów sposób 
urodzenia, że nie mogłam roz­
poznać ani rozróżnić, co ani ja­
kim narządem porodziła. Zaraz 
jednak dostrzegłam owo chwa­
lebne dziecię... zaraz brzuch 
Dziewicy, który przed porodem 
ogromnie był wydęty, cofnął 
się... do pierwotnego stanu...

Najstarszą wersję - jak pisze 
Zdzisław Kliś w książce „Temat 
Bożego Narodzenia w sztuce 
średniowiecznej polskiej” - 
błyskawicznego rodzenia bez 
bólów w postawie stojącej (po­
dobnie jak w Meditationes 
Pseudo Bonawentury) zawiera 
apokryf widzenia Izajasza (po­
wstały między 88 a 100 rokiem 
po n.Ch.). A oto, kiedy byli sa­
mi, spojrzała Maria i zobaczyła 
małe dziecię i zdziwiła się 
ogromnie. A zdziwiwszy się sta­
ła się jako była przed ciążą 
swoją. Wielu utrzymywało 
(później), że nie porodziła wca­
le, gdyż nie wezwała położnej 
i nie słyszano krzyków boleści 
rodzenia...

W końcu sobór trydencki 
(1545-63) opowiedział się prze­
ciw wschodniemu przedstawia­
niu Matki Boskiej chorej i cier­
piącej, przeciw bolesnemu po­
rodowi i wszystkim jego konse­
kwencjom. Roma locuta, causa 
finita, choć właśnie Watykan 
przechowuje do dziś datowaną 
na 345 r. plakietę ze słoniowej 
kości z przedstawieniem Salo­
me przygotowującej kąpiel dla 
małego Jezusa.

Zwyciężyła druga wersja. 
Od tej pory Zachód uwierzył 
ostatecznie w cudowne naro­
dziny Chrystusa, choć nie bez 
sentymentu dla błędnej, lecz 
bliskiej ludzkiemu sercu wersji 
wschodniej, która trwa i żyje 
w rzewnej kolędzie o Jezusku, 
który płacze z zimna, bo nie da­
ła Mu Matusia sukienki.

Lecz czymże jest jej cichy 
głos wobec Triumfów Pana Nie­
bieskiego, zstępujących z Nie­
ba Wysokiego w dźwięku bojo­
wych surm i anielskich chórów 
budzących pasterzy swym gło­
śnym śpiewaniem?

Chrystus nie rodzi się już, 
lecz zstępuje na ziemię w glorii 
jej władcy i odbiera należne so­
bie hołdy. Z tych przyczyn 
i w tej atmosferze powstaje iko­
nograficzny zrąb adoracji, pod­
kreślającej swą scenerią i cie­
płym, lecz również podniosłym 
klimatem niezwykłość tej jedy­
nej nocy, w której zniżył się do 
nas Bóg, boć przecie słowo ad­
oracja znaczy również ubó­
stwienie bądź też oddanie czci 
Bogu, który również w kompo­
zycji dziel sztuki zajmuje na­
leżne Mu miejsce centralne 
i dominujące. Nie tak, jak 
w ikonach, w których bywa ze­
pchnięty na bok, na drugi albo 
nawet trzeci plan i leży ciasno 
spowity w pieluszki jak niepo­
zorny przedmiot w cieniu swej 
matki.

Adoracja jest aktem solen­
nej powagi. Nie znosi więc ru­
chu i zwykłej, powszedniej 
bieganiny. Pospolity i służący 
wykonywaniu pospolitych 
czynności ruch zmienia się 
w podniosły gest czci i podzi­
wu. Wszak nawet matka klę­
czy schylona w modlitewnym 
ukłonie, klęczą aniołowie i pa­
sterze, kłaniają się królowie. 
Cały świat oddaje hołd swemu 
Panu, przed którym moc tru­
chleje, a mroki nocy pierzcha­
ją w popłochu, bo je odgania 
swym blaskiem boska osoba.

Jedynym źródłem światła 
staje się Jezus. Tak jest w obra­
zie Corregia, w którym bijąca 
z niego jasność opromienia nie 
tylko twarz Matki, lecz również 
postać św. Józefa i dwu pięk­
nych dziewczyn, w jakie zmie­
niły się ufna Salome i podejrzli­
wa Zelomi. Podobnie widział 
wigilijną noc Zurbaran, choć 
nie potrafił oprzeć się pokusie 
drobnego, lecz jakże sympa­
tycznego żartu: tuż pod muzy­
kującym w uniesieniu aniołem 
umieścił patrzącą na widza wie­
śniaczkę, która przyniosła 
Dziecięciu to, co miała pod ręką 
najpożyteczniejszego - sowity 
kosz kurzych jaj i bańkę mleka, 
boć przecie dziecko pozostaje 
dzieckiem, więc jeść musi. Do­
brze i zdrowo, a jej wzrok 
i szczera radość wciąga nas 
również w orbitę cudownej 
nocy.

Sztuka Zachodu stworzyła 
więc nowy kanon przedsta­
wiania Bożego Narodzenia. 
Sobie tylko właściwy i fascy­
nujący przedziwnym przemie­
szaniem sfery sacrum ze sferą 
profanum. Tego, co nieziem­
skie, podniosłe, nadprzyro­
dzone, i przez to piękne z tym, 
co trywialne, więc brzydkie, 
poprzez swą pospolitość choć­
by. Łączy obie te cechy i na­
kłada na siebie w przedziw­
nych aliażach: toż sam Józef, 
milezący, lecz ważny członek 
świętej jak on rodziny, nosi 
niekiedy spiczasty kapelusz, 
posłuszny widać nakazom so­
boru laterańskiego z 1215 r., 
który takie właśnie nakrycie 
głowy dla Żydów wykoncy- 
pował.

W barokowych też zwłasz­
cza obrazach Bożego Narodze­
nia rozkwita i wszystkie swe 
walory roztacza średniowiecz­
na w genezie mistyka światła, 
jaśniejąca swym pełnym bla­
skiem w obrazach el Greca, de 
la Toura i Rembrandta zwłasz­
cza. Ta, o której pisał w XII w. 
opat Suger, przeświadczony, że 
kosztowność, blask i wielo- 
barwność przenoszą duszę ze 
sfery materialnej w niemate­
rialną i ta, o której myślał Jan 
Szkot Erigena - światła mate­
rialne, zarówno te, które w spo­
sób naturalny rozmieszczone 
są na niebie, jak i te, które 
przemyślność ludzka roznieciła 
na ziemi są obrazami świateł 
umysłowych, a nade wszystko 
samej prawdziwej światłości, 
czyłi Boga, który jest światło­
ścią. ..
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kaplica Matki Bożej Anielskiej w sło­
neczny dzień robi ogromne wrażenie. 
A to za sprawą dużego kontrastu po­
między światłem wpadającym wy­
łącznie przez okna w górnej części 
i latarnię kopuły a półmrokiem panu­
jącym w dole, gdzie rzucają się 
w oczy masywne kolumny. Pomiędzy 
nimi umieszczono pięć, sporych roz­
miarów gablot z darami wotywnymi. 
Mniejsze, a jest ich siedem, znajdują 
się u góry, między mocno zarysowa­
nymi gzymsami.

Na miesiąc przed Bożym Narodze­
niem mieszkańcy klasztoru pod wo­
dzą ojca Azariasza czyścili i układali 
wota znajdujące się w dolnych gablo­
tach. Jest ich kilka tysięcy. - Wszyst­
kie zostały wpisane do specjalnego 
katalogu, choć nie wszystkie ekspono­
wane. Istnieje zasada, że żadnego 
z wotów

nie wolno wyrzucić.
Te, które z różnych przyczyn nie 

nadają się, aby je umieścić w gablo­
cie, spoczywają w specjalnych skrzy­
niach - wyjaśnia klasztorne zwyczaje 
ojciec Azariasz.

W gablotach z darami najwięcej 
znajduje się srebrnych i złotych ser­
duszek, medalików, różańców, obrą­
czek, naszyjników z korali i pereł. Są 
też monety - najstarsza pochodzi 
z 1670 roku - odznaczenia i odznaki, 
również te z czasów komunistycz­
nych. Często trafiają się też odlane ze 
srebra nogi, oczy, a nawet piersi, ofia­
rowane Matce Bożej Kalwaryjskiej ja­
ko wotum za uzdrowienie różnych 
części ciała.

Szczególnego rodzaju dary wo­
tywne to ziemia z Katynia i ziarnko 
różańca wykonanego z chleba przez 
jednego z więźniów obozu w Dachau. 
W gablocie znajdującej się tuż przy 
cudownym obrazie zwraca uwagę 
ryngraf z insygniami i herbem kard. 
Franciszka Macharskiego. Inny me­
tropolita - lwowski, obrządku łaciń­
skiego - abp Marian Jaworski, który 
odbył studia w kalwaryjskim semina­
rium i w tutejszej bazylice przyjął 
święcenia kapłańskie, przekazał jako 
wotum swój krzyż kardynalski i bi­
skupi pierścień. Oba dary zdobią su­
kienkę Matki Bożej, czyli szatę, hafto­
waną złotem i koralikami, która okry­
wa ikonę, spływając od szyi Matki 
i Dzieciątka w dół obrazu.

Ojciec Mikołaj Rudyk, jeden z kal- 
waryjskich kronikarzy, informuje, że 
najstarsze wota - np. srebrną figurę 
z 1609 foku, dar Mikołaja Zebrzydow­
skiego - umieszczono w wielkim ołta­
rzu. Równie wartościowy ze.względu 
na okres, z którego pochodzi jest kru­
cyfiks znajdujący się w kościele 
Ukrzyżowania Chrystusa, najstarszej 
z kalwaryjskich kaplic.

Intencje, jakimi kierują się wierni, 
darując nieraz bardzo cenne przed­
mioty jako wotum Matce Bożej, by­
wają różne. Zapisano je, nie tylko po 
polsku, w gromadzonych przez lata

ks. MIECZYSŁAW 
MALIŃSKI Nasze Boże Narodzenie

T • ma nic prostszego, jak 
\ 1 tylko iść według scena- 

X N 1V riusza wypracowanego 
przez wieki w naszej narodowej kultu­
rze. A schodząc niżej - w naszej rodzin­
nej kulturze. A więc adwent - przygoto­
wanie do świąt przez cztery tygodnie. 
Potem Wigilia z uroczystą wieczerzą. 
Choinka. Szopka. Kolędy. Podarunki. 
Pasterka o północy. Odwiedziny. Przyj­
mowanie gości. A poza tym wciąż kolę­
dowanie.

Byle nic nie zepsuć. Byle nic nie 
spłaszczyć, nie sprofanować uroczyste­
go nastroju. Nie zmrozić ciepła. Nasycić 
kolory. Dopracować każdy szczegół. 
Domyśleć, omówić. Uwyraźnić symbo­
le. Wytłumaczyć dziecku. Nie należy 
się obawiać, że czegoś nie zrozumie. 
Jest mądrzejsze niż nam się zdaje. Zda­
rzyć się może, że nas zaskoczy takimi 
pytaniami, że się zadziwimy. I wtedy 
nie wolno zbywać, kpić, wyśmiewać. 
Trzeba odpowiadać poważnie.

Tam gdzie serce człowieka
księgach. Na ich kartach można prze­
czytać, że długi sznur pereł, ekspono­
wanych w jednej z tablic, ofiarowała 
za otrzymanie w cudowny sposób sta­
żu w Krakowie - Regina1, że pierścio­
nek z metryczką weneckiego jubilera 
przywiozła do Kalwarii Antonina J. 
w podzięce za uzdrowienie nogi; że 
skromny medalik - to dar za ocalenie 

Papieskie krzyże z krakowskiego Muzeum Archidiecezjalnego
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od śmierci Zbyszka T. A duże, złote 
serce ufundowała niejaka Bogusława 
z podziękowaniem za odnalezienie 
zgubionej torby wraz z kosztowno­
ściami i pieniędzmi. Wierni najczę­
ściej składają w Kalwarii wota w po­
dzięce za pokonanie ciężkiej choroby, 
ale i za zdany egzamin, za szczęśliwe 
pogodzenie się skłóconych małżon­
ków.

W jakiej intencji
składa swoje dary Kalwaryjskiej Ma­
donnie Ojciec Święty? Ofiarowując 
papieską różę, powiedział, że to wy­
raz wdzięczności za wszystkie łaski, 
które przez Nią stają się udziałem 
pielgrzymów, i za to, czym była i nie 
przestoje być w moim życiu.

W sierpniu tego roku papież błagał 
Ją o litość dla bezrobotnych, cierpią­
cych, wyrzucanych na bruk i wszyst­
kich innych pokrzywdzonych przez 
los. Zostawiając papieski krzyż, za­
wierzył Matce Bożej swój naród.

Krzyż jest prawdziwym dziełem 
sztuki. Wykonano go ze złota i masy 
perłowej. W środku znajduje sie żółty 
topaz otoczony diamentami. Na re­
wersie napis: Jan Paweł II, A.D. 2002 
oraz papieski herb.

Dar przechowywany jest w skarb­
cu. Ze względu na dużą wartość, po­
twierdzoną ostatnio przez jednego 
z krakowskich jubilerów, ojcowie ber­
nardyni długo zastanawiali się nad 
sposobem jego zabezpieczenia. 
W kaplicy Matki Bożej zainstalowano 
co prawda system zabezpieczający 
przed włamaniem, ale nie jest on naj­
nowocześniejszy. Dlatego kustosz

A więc najpierw adwent. Jeżeli to 
możliwe, należy pójść z dzieckiem cho­
ciaż parę razy na roratnie msze święte. 
Wytłumaczyć znaczenie białej świecy 
przewiązanej wstążką. Objaśnić pieśni. 
A poza tym przygotowywać się z dziec­
kiem do zbliżających się świąt w spo­
sób, jaki jest nam najmilszy. Nawet 
z pomocą prymitywnych paciorków 
składanych za dobre uczynki, które zo­
staną potem umieszczone w szopce ja­
ko dar dla Jezusa. Czy jako okienka 
w kalendarzu. Czy jako świece na wień­
cu, który zawiśnie pod sufitem - jeżeli 
jest taka tradycja domowa. Czy podjąć 
się zrobienia zabawek na drzewko - ja­
ko prezenty dla Jezusa. Bo to przecież 
Jego choinka. I gdy czas na to pozwoli, 
zbudować z dzieckiem szopkę. Powoli, 
nie spiesząc się. Rozkładając robotę na­
wet na cały adwent.

A w wigilię? Niech będzie stół nakry­
ty tak, jak być powinien. Z siankiem pod 
białym obrusem. Z opłatkami na stole. 

sanktuarium, ojciec Władysław Waś- 
ko, uważa, że nie ma powodu, aby się 
spieszyć z wyeksponowaniem krzyża: 
- To szczególny dar. Zrobimy wszyst­
ko, aby go najpierw właściwie zabez­
pieczyć -• mówi ojciec kustosz.

Pierwotnie krzyż miał być umiesz­
czony tuż przy cudownym obrazie, 
naprzeciw złotej, papieskiej róży.

Ostatnio powstał inny pomysł. Ma 
zdobić nową sukienkę Kalwaryjskiej 
Madonny. W związku z tym musi 
jeszcze pół roku poleżeć w klasztor­
nym skarbcu. W tym czasie siostry 
zakonne mają wykonać nową sukien­
kę. Będzie to wotum wiernych, którzy 
ofiarowali na jej wykonanie m.in. zło­
te obrączki. Szata ma być gotowa 
w sierpniu przyszłego roku, w roczni­
cę ostatniej pielgrzymki. Papieski 
krzyż zawiśnie w centralnym miejscu, 
tam, gdzie każdy człowiek ma serce.

Oprócz kalwaryjskiej bazyliki 
jeszcze jedno miejsce, szczególnie 
drogie papieżowi,

zostało wyróżnione
przez Ojca Świętego w podobny spo­
sób. Zloty krzyż z łańcuchem, podob­
ny do tego, jaki noszą biskupi, ale 
bardziej okazały - Jan Paweł II poda­
rował katedrze na Wawelu. Ma on już 
swoją metryczkę, sporządzoną przez 
historyków sztuki i jest odpowiednio 
zabezpieczony. Można go zobaczyć 
w Muzeum Katedralnym, gdzie znaj­
duje się też mszał Jana Pawła II, na­
czynia liturgiczne używane przez 
niego w czasie poprzednich pielgrzy­
mek, zabytkowe ornaty, w których 
odprawiał msze święte w katedrze, 
a także tron.

Pięć innych papieskich krzyży, 
które Jan Paweł II dostał przy róż­
nych okazjach, znajduje się w zbio­
rach krakowskiego Muzeum Archi­
diecezjalnego. Szczególnego rodzaju 
eksponatem jest osobisty krzyż kar­
dynalski ks. Stefana Wyszyńskiego. 
W dniu inauguracji pontyfikatu Pry-

Niech się zbierze cała uroczyście ubrana 
rodzina. Niech będzie jedno miejsce 
przy stole dla nieobecnego. Dla tego, co 
nie zdążył lub dla tego, kto nie powrócił.

A jeszcze wcześniej - przygotowy­
wanie posiłków na stół wigilijny. Jeżeli 
można, niech to będzie mnogość. Nie 
w ilości, ale w jakości. I niech w przygo­
towaniu posiłku biorą udział wszystkie 
dzieci. Niech mają swoje funkcje, zada­
nia, obowiązki. Niech uczestniczą 
w tym, co ma się stać w ten wieczór wi­
gilijny, w uczcie miłości. A więc każdy 
powinien coś dać ze swojego czasu, ze 
swojej energii i swoich sił. Nie wolno 
jednak tego traktować wyłącznie jako 
czynności gospodarskich lub jako zaba­
wy. To powinno być nasycone miłością 
- bo taki jest charakter tego święta.

Mamy świętować nie tylko narodzi­
ny Jezusa, ale przez to narodzenie ma­
my się sami narodzić. Dziecko to musi 
zrozumieć. To o jego narodzenie cho­
dzi. O narodzenie całej rodziny. Do ser­

mas Tysiąclecia zdjął go z piersi 
i wręczył Ojcu Świętemu. To bardzo 
skromny, srebrny krzyżyk z wizerun­
kiem Matki Boskiej Częstochowskiej. 
Do kompletu należał też pierścień, 
który Ojciec Święty podarował w ub. 
roku Matce Bożej Fatimskiej. Ks. dr 
Józef Andrzej Nowobilski, dyrektor 
Muzeum Archidiecezjalnego mówi, 

że to zaszczyt, iż pierścień - druga 
część tak niezwykłego daru, znajduje 
się właśnie w Fatimie.

\N salach muzeum przy ulicy Ka­
noniczej 19-21, które były krakow­
skim mieszkaniem kardynała Karola 
Wojtyły, są eksponowane również in­
ne papieskie krzyże. Np. pochodzący 
z XVII wieku, wysadzany drogimi ka­
mieniami, podarowany papieżowi 
przez anglikańskiego pastora. W zbio­
rach muzeum znajduje się też złoty 
krzyż z łańcuchem wręczony Ojcu 
Świętemu z okazji 2000 lat chrześci­
jaństwa. Pokrywają go sceny Bożego 
Narodzenia, Zwiastowania, Ukrzyżo­
wania i oczywiście herb papieski.

Osobisty krzyż Jana Pawła II, nie­
odłączny element stroju papieża, po­
niekąd wywodzi się z Krakowa. Zo­
stał bowiem wykonany w 1979 roku 
wedle projektu księdza dra Józefa An­
drzeja Nowobilskiego na wzór noszo­
nego przez ks. kard. Adama księcia 
Sapiehę. Wewnątrz-krzyża, noszone­
go na piersi przez papieża, znajdują 
się relikwie pięciu polskich świętych.

Krzyż, podobny do papieskiego, 
najczęściej z własnym herbem, który 
jest swoistym znakiem identyfikacyj­
nym postaci, nosi na piersi każdy bi­
skup.

Papieskie krzyże przeznaczone 
dla wawelskiej katedry i dla Matki Bo­
żej Kalwaryjskiej - to pamiątki trakto­
wane niemal

jak relikwie.
Takich szczególnego rodzaju da­

rów wotywnych nie ma w Polsce zbyt 
wiele. Natomiast z każdą kolejną piel­

deczności, ciepła, miłości. Do przepro­
szenia, do przebaczenia. Nowe naro­
dzenie. Za każdym razem. W każdym 
roku kolejnym coraz głębiej rozumiane, 
coraz poważniej przeżywane, coraz in­
tensywniej doznawane.

I niech wigilia będzie poważna. Por 
może w tym także fragment Ewangelii, 
jeżeli to możliwe, odczytany przez ojca 
czy matkę, czy najstarsze dziecko. Albo 
Ojcze nasz na początku. Nie wolno ze­
psuć tego świętego nastroju przy dziele­
niu się opłatkiem. Żeby nie było chi­
chów i achów. I niech to będą prawdzi­
we życzenia, a nie ogólnikowe, z pokle­
pywaniem po łopatce. To najświętszy 
obrzęd w tradycji polskiej. Swoimi tre­
ściami sięga samej eucharystii, a z dru- 

• giej strony dotyka naszych historycz­
nych wydarzeń, jakimi były wigilie wy­
gnańców skazanych na Sybir za patrio­
tyczne czyny.

I kolędy. Nie przypadkiem mamy 
największy ich zbiór spośród wszyst­

grzymką przybywa pamiątkowych 
przedmiotów, używanych przez Ojca 
Świętego lub związanych z jego oso­
bą. Już tydzień po zakończeniu ostat­
niej, sierpniowej pielgrzymki tłumy 
ludzi mogły obejrzeć wystawiony na 
widok publiczny w katedrze na Wa­
welu tron, na którym zasiadał Ojciec 
Święty podczas tegorocznej mszy św. 
na Błoniach, a także pamiątki z po- 
przednich wizyt: kielichy mszalne 
i ornaty.

W kaplicy Matki Boskiej Aniel­
skiej, w sanktuarium w Kalwarii Ze­
brzydowskiej można natomiast zoba­
czyć fotel, na którym zasiadał papież 
podczas mszy św. w bazylice. Piel­
grzymi, ale tylko w małych grupach, 
mogą odwiedzić klasztorne pomiesz­
czenia, w których Jan Paweł II odpo­
czywał przed odlotem do Rzymu. Oj­
cowie bernardyni, przebywając ostat­
nio na pielgrzymce w Watykanie, do­
stali od Ojca Świętego za pośrednic­
twem ks. bpa Stanisława Dziwisza su­
tannę, pas i buty należące do papieża. 
Przedmioty te umieszczono w szafie 
jego klasztornej celi, pełniącej obec­
nie funkcję małego muzeum.

Niezwykły, ze względu na swoją 
historię, dar od Ojca Świętego posia­
da bazylika św. Floriana w Krakowie. 
Jest to ornat, w którym papież Jan Pa­
weł II odprawiał mszę św. 13 maja 
1981 roku, tuż przed zamachem na 
jego życie. We mszy, w prywatnej ka­
plicy Ojca Świętego, uczestniczyli pa­
rafianie właśnie od św. Floriana. Po 
nabożeństwie Jan Paweł II ściągnął 
ornat i podarował go pielgrzymom.

Cenne wotum - różaniec z ofiaro­
wanych przez papieża prawdziwych 
pereł - złożył Ojciec Święty - Gaździ­
nie Podhala, czyli Matce Bożej Ludź­
mierskiej. Dar zostanie wystawiony 
na widok publiczny dopiero w przy­
szłym roku, po zbudowaniu nowej 
zakrystii, gdzie ludźmierski pro­
boszcz planuje zamontować nowo­
czesny system alarmowy.

Szczególnego rodzaju pamiątki 
związane bezpośrednio z osobą Ojca 
Świętego są przechowywane w wado­
wickim Muzeum - Domu Rodzinnym 
Jana Pawła II. Chociaż w mieszkaniu 
rodziców papieża poczyniono wiele 
zmian - podłogę z pomalowanych de­
sek zastąpiono parkietem, w pokoju 
gościnnym przebito drzwi na balkon, 
to jednak zgromadzone tu przedmioty, 
np. brewiarz, przybory do pisania, 
narty, stroje obecnego papieża od ka­
płańskiej sutanny przez strój biskupi 
i kardynalski aż do białej, watykań­
skiej szaty, robią w tych murach wra­
żenie.

Bodaj największą, bo liczącą kilka­
set pozycji, kolekcję pamiątek ma kra­
kowskie Muzeum Archidiecezjalne. 
Wszystkie papieskie dary, tzw. papa- 
lia, nieraz bardzo osobiste - jak pod­
kreśla ks. dyr. Andrzej Józef Nowobil­
ski, zostaną pokazane na specjalnej 
wystawie przygotowywanej z okazji 
przypadającego w przyszłym roku 
25-lecia pontyfikatu Jana Pawła II.

GRAŻYNA STARZAK

Odkrywanie świata

kich narodów. To świądczy o umiłowa­
niu przez nas tego święta - święta reli­

gijnego, ale i rodzinnego, rodowego.
Jeżeli to tylko możliwe, to powin­

niśmy pamiętać o uczestnictwie całe) 
rodziny w pasterce. Oczywiście 
w miarę możliwości i sil. Ale przeży­
cie pasterki jest takim unikatem, ze 
trudno zrezygnować z tej podniosło- 
ści i potęgi ducha, który się przejawia 
we mszy świętej pasterskiej i w śpie­

waniu kolęd. .
Jeżeli mowa o wyższych uczuciad 

dziecka, o sublimacji uczuciowej, 
o kształceniu jego przeżyć ducho­
wych, to nie ma lepszej okazji po te" 

mu, jak właśnie te święta.
Pamiętam rozmowę z okazji chrztu

niemowlęcia: r
- My jesteśmy z żoną niewierzący 

Ale dziecko chcemy wychować P 
chrześcijańsku. Chrześcijaństwo ® 
tak bogaty aparat kulturowy, że uks 
tałtować można w nim człowiecze

stwo dziecka. . ,
Pomyślałem: Nic dodać, nic ują • 

Z wyjątkiem tego oświadczenia: J& 
śmy niewierzący. Bo czy można P 
niewierzącym, akceptując w pełni

dycje chrześcijańskie?
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Zapach świeżej jedliny, smażonego karpia, aromatów 
ciast. Niemal każdy z nas zachował je z dzieciństwa. 
Z czym jeszcze kojarzą się święta Bożego Narodzenia 
znanym krakowianom?

P
rof. Franciszek Ziej­
ka, rektor UJ, zapa­
miętał licznych ko­
lędników z Kobyłką 
i Turoniem. Sam też 
kolędował, ale zaznacza, że na 
jego ulicy chodziło się z gwiaz­

dą. Natalia Potocka, właściciel­
ka znanej krakowskiej restaura­
cji, w dzień Wigilii stawała 
wraz ze swoim rodzeństwem
do zawodów: kto, rzucając ku­
tią, zrobi większą plamę na su­
ficie. Ksiądz prof. Mieczysław 
Maliński bawił się w racjonali­
zatora, wymyślając różne spo­
soby oświetlenia szopki. Zna­
komity chirurg prof. Antoni 
Dziatkowiak bardzo lubił ubie­
rać choinkę i zawsze z niecier­
pliwością czekał na Aniołka.

To tylko niektóre elementy 
świątecznego nastroju zapa­
miętane przez naszych roz­
mówców. Ich wspomnienia 
różnią się co do szczegółów, ale 
są bardzo podobne w symboli­
ce. Bo choć do tradycji podcho­
dzimy coraz bardziej praktycz­
nie, większość z nas nie wy­
obraża sobie świąt Bożego Na­
rodzenia bez choinki, łamania 
się opłatkiem, kolędowania czy 
pasterki.

Prawdziwa i do sufitu
W dawnej Polsce ozdabiano 

ją zwykle jabłkami, orzechami, 
piernikami, zabawkami wyko­
nanymi z wydmuszek, słomy 
i kolorowego papieru. W domu 
księdza profesora Mieczysława 
Malińskiego na krakowskim 
Zwierzyńcu choinka zawsze 
musiała być prawdziwa i do sa­
mego sufitu. - Często spierali­
śmy się o to, co ma być na 
szczycie: czy gwiazda, czy 
anioł, czy szpic. Przeważnie 
trafiała tam gwiazda. Później 
wieszaliśmy inne ozdoby, które 
sami robiliśmy niemal od 
pierwszego dnia adwentu 
- przywołuje wspomnienia 
z dzieciństwa ks. Maliński.
Przyznaje, że doskonale pamię­
ta nastrój tamtych wieczorów.

- Najpierw wyciągało się 
z pudła zabawki z ubiegłego ro­
ku. Sprawdzaliśmy, któremu 
pajacowi trzeba poprawić bu­
zię; czy wydmuszki z jajek 
przetrwały; czy w łańcuchach 
z papieru nie pogniotły się 
ogniwa. Co roku malowaliśmy 
orzechy srebrną albo złotą farb­
ką. Potem zabieraliśmy się do 
odnawiania szopki, wprowa­
dzając innowacje związane np. 
z oświetleniem. Moim pomy­
słem było zamontowanie bate­
ryjki z żaróweczką - chwali się 
ksiądz profesor.

Rektor UJ prof. Franciszek 
Ziejka również pamięta gru­
dniowe wieczory spędzone 
wraz z szóstką rodzeństwa na 
klejeniu łańcuchów z kolorowe- 
8° papieru i wykonywaniu 
ozdób, które później wieszano 
na choince. A że tuż po wojnie 
nie można jej było kupić na tar­
gu, ojciec rektora wyprawiał się 
P° drzewko nocą do lasu, często 
wraz z sąsiadami. Choinkę 
Przechowywano później w sto- 

0 e: ~ Dopiero w dzień Wigilii 
ogliśmy ją podziwiać. Zwykle 

yia bardzo dorodna; sięgała aż 
Z° ~ °Pow'a<da profesor

, W Radłowie, gdzie urodził 
9 i wychował obecny rektor 

kni Y w'grlijny dzień chodzili 
Lq,. nic'7 z małą jodełką - ma­
są symbolizować rajskie 

. zewko. Przebrani za Adama 

nr recytowali monologi, 
tek;yt8°t0Wane na Podstawie 
zgodnW blbliinych- Było to 
n°logówZ ehady?ią' Wedhlg et‘ 
drzpn, W’ ch°lnka symbolizuje 
tego m° Z ra)skie8° ogrpdu. Dia­
na,; n ln' n*e Powinno zabrak- 

ąc na mej jabłek.

Elżbieta Konstanty, pra­
wnuczka Włodzimierza Tetma­
jera, mieszkając w dworku 
swojego pradziadka w Brono- 
wicach, stara się kultywować 
rodzinne tradycje. Również tę, 
że świąteczne drzewko, zawsze 

GRAŻYNA CHOLEWA

Noc magicznej mocy 
<

Intensywna woń jodły, ryby, orzechów, rodzynków i pomarańczy. To cudowna mieszanina 
świątecznych zapachów. Niektórzy dodają do tego jeszcze szelest papieru, gdy 

rozpakowuje się prezenty, które pod choinkę, przynajmniej w Małopolsce, przynosi Aniołek.
prawdziwe, nie może być ob­
wieszone bańkami, bo to cudzo­
ziemskie wzory, tylko jabłkami 
właśnie, orzechami, cukierka­
mi i zabawkami ze słomy i bi­
buły.

Snopki i chochoły
Strojeniem choinki zwykle 

zajmują się najmłodsi w rodzi­
nie. Czasem w towarzystwie se­
niora rodu. Taki właśnie rytuał 
obowiązuje u znakomitego kar­
diochirurga prof. Antoniego 
Dziatkowiaka, który pomaga 
w strojeniu choinki wnukowi 
Jankowi i wnuczce Magdzie. 
W domu profesora na choince 
wiesza się jednak szklane 
bombki, w Małopolsce zwane 
bańkami, przechowywane 
w kartonowych pudłach nieraz 
przez wiele lat.

Jan Lubomirski trochę za­
zdrości wnukom profesora 
Dziatkowiaka. Z przedwojen­
nych Wigilii w rodzinnym ma­
jątku pamięta, że dzieci wpusz­
czało się do sali, gdzie stała 
choinka, dopiero wtedy, kiedy 
drzewko było ubrane, a wszyst­
kie przygotowania do kolacji 
zakończone. - Próbowaliśmy 
podejrzeć, co i jak wiesza się na 
drzewku. Ale zwykle bez efek­
tów, bo bardzo nas pilnowano. 
Tradycji musiało się stać za­
dość - mówi Jan Lubomirski.

Zanim na przełomie XVIII 
i XIX wieku przywędrowała do 
nas z Niemiec choinka, polskie 
domy ubierano zielonymi gałę­
ziami lub „podłaźniczką”. Były 
to czubki jodeł, świerków lub 
sosen wieszane u powały 
i przystrojone tzw. światami, 
czyli ozdobami z opłatków. 
W chłopskich chatach, dwo­
rach szlachty, a także w ma­
gnackich pałacach astawiano 
też w kątach pokoju snopy zbo­
ża lub wiechcie słomy.

Snopki z żyta, owsa, pszeni­
cy i jęczmienia, stojcce w każ­
dym kącie - pamięta z dzieciń­
stwa Natalia Potocka Również 
we wnętrzu radłowskiego do­
mu profesora Ziejki zawsze 
w Wigilię stal snopek słomy, 
wiązany powrósłami przez ojca 
rektora UJ.

W „Tetmajerówce” Elżbiety 
i Zbigniewa Konstantych snop­
ki zastępują stojące w ogrodzie 
chochoły. Przypominają czasy 
Młodej Polski, gdy co dworku 
w Bronowicach przybywali na 
intelektualne-dysputy przedsta­
wiciele krakowskiej bohemy. 
Żona poety Włodzimierza Tet­
majera - Anna, znana z „Wese­
la” Wyspiańskiego Gospodyni, 
prababka Elżbiety Konstanty 
- podejmowała gości żurem, 
kapustą z grochem i pierogami, 
a sam poeta serwował nalewki 
własnej roboty.

Po krakowsku i po Iwowsku
W tradycji kulinarnej „Tet- 

majerówki” niewiele się do 
dziś zmieniło. Na wigilijnym 

stole królują podobne potra­
wy: jur, kapusta z grochem, 
pierogi z kapustą, kołacze 
z makiem. A po północy, wła­
ściwie już pierwszego dnia 
świąt, pan domu częstuje na­
lewką, tak jak bohater „Wese­
la”. Zbigniew Konstanty, mąż 
pani Elżbiety, ma wypróbowa­
ne receptury szesnastu gatun­
ków. Aby przetrawić świątecz­
ne specjały, poleca np. piółu- 
nówkę.
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Zanim jednak rodzina pań­
stwa Konstantych zasiądzie do 
wigilijhego stołu, wszyscy wy­
biegają do ogrodu, aby wypa­
trywać pierwszej gwiazdki. 
A potem jest modlitwa i dziele­
nie się opłatkiem. Także ze 
zwierzętami, których w „Tet­
majerówce” nie brakuje.

Opłatek - synonim dostatku 
i dobrobytu - miał też magicz­
ną moc zabezpieczania przed 
wszelkim złem. Dla księdza 
prof. Mieczysława Malińskiego 
był w dzieciństwie symbolem 
słodkości i miłości. - W moim 
domu dzieliliśmy się opłatkiem 
po Iwowsku. To były właściwie 
dwa opłatki sklejone ze sobą 
miodem - wspomina, dodając, 
że ten zwyczaj przywiózł ze 
Lwowa jego ojciec.

Niegdyś wierzono, że ilu po­
traw wigilijnych człowiek nie 
zdąży zjeść, tyle przyjemności 
w ciągu nadchodzącego roku 
go ominie. Tradycja nakazuje 
choćby spróbować każdego 
z dań. Chłopska kolacja wigilij­
na w dawnej Polsce składała się 
zwykle z siedmiu potraw; szla­
checka z dziewięciu; pańska 
z jedenastu. Pierwszą potrawą 
była zupa: polewka migdałowa 
albo rybna, barszcz lub zupa 
grzybowa, piwna albo siemie- 
niatka. Na stole tradycyjnie sta­
wiano też groch, kapustę, kasze 
(wymieszane z ugotowaną bru­
kwią lub śliwkami i cukrem). 
Na wigilijnych stołach nie mo­
gło zabraknąć ryb.

Ale nie wszędzie w Wigilię 
raczono się tradycyjnym kar­
piem. - W moich stronach było 
bardzo trudno o ryby. Jak sma­
kuje karp, mogłem się przeko­
nać dopiero gdy poszedłem na 
studia do Krakowa - wspomina 
prof. Franciszek Ziejka.

Karpia pływającego 
w wannie, z którym domowni­
cy tak się oswoili, że żal im by­
ło go zjeść - zapamiętał z lat, 
spędzonych w powojennym 
Krakowie Jan Lubomirski. Ry­
ba, choć niekoniecznie karp, 
jest nadal w wigilijnym menu 
mieszkającego obecnie 
w Szwajcarii księcia. - A do te­
go barszcz z uszkami. Wszyst­
ko podane na świątecznie 
przybranym stole z siankiem 

pod obrusem - mówi. W do­
mu potomka tego starego, ma­
gnackiego rodu, od lat przeby­
wającego na obczyźnie, do dzi­
siaj przestrzega się wigilij­
nych, świątecznych tradycji. 
Dba o to małżonka księcia, 
która co prawda wyjechała 
z Polski do Francji jako nie­
mowlę w ramionach matki, 
uciekającej z powstania war­
szawskiego, ale całe życie czu­
ła się Polką.

Smażony karp był zawsze 
na wigilijnym stole w domu 
prof. Antoniego Dziatkowiaka. 
- Ostatnio karpia zastąpiły 
pstrągi, bo mniej tłuste. Ale 
nadal jemy dużo ryb: smażo­
nych, w galarecie i na kwaśno 
- mówi kardiochirurg. Wigilij­
nym specjałem, za którym 
przepada, są tzw. makiełki, 
wyrabiane z pszennej mąki 
z dodatkiem cukru i maku. To 
przysmak rodem z Poznań­
skiego, skąd pochodzi rodzina 
profesora.

Z Kobyłką i z Turoniem
Potrawy z dodatkiem maku 

są ważnym elementem wigilij­
nej tradycji kulinarnej. W do­
mu Natalii Potockiej obowiąz­
kowo podawano na stół kutię, 
którą domownicy rzucali pod 
sufit, i to tak, aby zostały pla­
my. - Ten zwyczaj utkwił mi 
głęboko w pamięci - mówi pa­
ni Natalia.

Wigilijne obrzędy i świą­
teczne zwyczaje, kultywowane 
w rodzinnych stronach, najle­
piej zapamiętał prof. Franci­
szek Ziejka. W domu rodziców 
profesora nie rzucano kutią 
w sufit, ale zabawy i wróżby 
trwały od kolacji aż do paster­
ki. Dziewczyny - siostry profe­
sora, oraz ich koleżanki, wy­

biegały przed dom, obejmowa­
ły rękami sztachety z płotu 
i sprawdzały, czy są do pary. 
Albo liczyły polana, które 
przynoszono do pieca. Parzy­
sta liczba wróżyła zamążpój- 
ście. Z kolei chłopcy, pod wo­
dzą ojca rektora, wychodzili 
do sadu i obwiązywali powró­
słami słomianymi drzewa owo­
cowe, wołając głośno, że mu­
szą rodzić, bo jeśli nie, to zo­
staną ścięte. Później przycho­

dził czas na kolędowanie. Into­
nowali je kolędnicy, którzy 
chodzili z Kobyłką, odmianą 
krakowskiego Lajkonika. 
W drugi dzień świąt zamienia­
li Kobyłkę na Turonia. Profesor 
przyznaje, że sam też kolędo­
wał. - Ale ja chodziłem 
z gwiazdą - dodaje, uśmiecha­
jąc się do tych wspomnień.

Niespodziewany gość
Dla większości moich roz­

mówców Wigilia to długo wy­
czekiwany czas spotkań z naj­
bliższą rodziną, nie widziany­
mi od długiego czasu krewny­
mi, przyjaciółmi. Prawie 
w każdym domu stawia się też 
na stole dodatkowe nakrycie 
dla niespodziewanego gościa, 
bo w tym dniu nikt nie powi­
nien być sam. - W wigilijny 
dzień czułem się członkiem 
wielkiej społeczności, bo 
w moim rodzinnym domu by­
wali i krakowiacy, i Iwowiacy, 
i Żydzi. Tatuś był przed wojną 
ważnym urzędnikiem pań­
stwowym. Żydzi, z szacunku 
dla niego, zawsze przynosili 
na święta karpia po żydowsku, 
chałkę i macę. Takie zwyczaje 
we Lwowie były codzienno­
ścią. Uważałem je za naturalne 
również w Krakowie - mówi 
ks. Mieczysław Maliński.

W domu rodziców prof. 
Wiktora Zina w Hrubieszowie, 
tym samym, gdzie mieszkał 
Bolesław Leśmian, który był 
lokatorem u dziadka profeso­
ra, do wigilijnej kolacji w 1943 
roku zasiedli przedstawiciele 
aż trzech narodowości. - Cza­
sy były takie, że na stole bra­
kowało tradycyjnego śledzia. 
Mama z wielkim trudem zdo­
była rybę i olej, żeby ją usma­
żyć - wspomina znany archi­
tekt, rysownik i gawędziarz.

- Naszym gościem był 
wówczas Niemiec polskiego 
pochodzenia, pracownik stra­
ży granicznej. Nazywał się Ma- 
liga. Właśnie opowiadał, jak to 
będąc przed wojną stolarzem 
na Śląsku, robił meble dla nie­
mieckiego hrabiego, gdy ktoś 
zapukał do okna. Okazało się, 
że to Żyd Noich, niegdyś cze­
ladnik u ojca. I proszę sobie 
wyobrazić, że Niemiec z Ży­
dem połamali się opłatkiem. 
W tamtych czasach była to nie­
codzienna sprawa; wątek nie­
mal szekspirowski. Tę Wigilię 
zapamiętałem na całe życie 
- mówi prof. Wiktor Zin.

Gwiazdkowe prezenty
Intensywna woń jodły, ry­

by, orzechów, rodzynków i po­
marańczy. To cudowna mie­
szanina świątecznych zapa­
chów. Niektórzy dodają do te­
go jeszcze szelest papieru, gdy 
rozpakowuje się prezenty, któ­
re pod choinkę, przynajmniej 
w Małopolsce, przynosi Anio­
łek. Ten zwyczaj przyjął się 
w zasobnych domach miesz­

czaństwa, bogatej szlachty 
i zamożnych chłopów w końcu 
XVIII wieku. Na gwiazdkę 
zwyczajowo obdarowywano 
się słodyczami i owocami. 
Młodzież otrzymywała czasem 
ozdobne karteczki z życzenia­
mi związanymi z zamążpój- 
ściem.

Prof. Antoni Dziatkowiak 
najbardziej niezwykły i naj­
przyjemniejszy prezent gwiazd­
kowy dostał dawno temu. - By­
ło to srebrne pudełeczko 
z przegródkami pokrytymi 
szkłem, a w każdej przegródce 
znajdowała się muszka na ry­
by: osobno na lipienie, osobno 
na pstrągi, osobno na inne ga­
tunki. To była wtedy wielka 
rzadkość. Wiem, że kupiono je 
w Londynie. Byłem bardzo 
szczęśliwy, gdy otrzymałem to 
cacko, bo wędkarstwo jest mo­
im hobby wspomina 
prof. Dziatkowiak.

- Niezwykły i cudowny - tak 
mówi Elżbieta Konstanty 
o prezencie, otrzymanym 
w dzieciństwie, które przypa- 
dło na wczesne lata powojen­
ne: - To był domek dla lalek 
składający się z dwóch pokoi 
i kuchni; umeblowany maleń­
kimi sprzętami. Do dzisiaj nie 
wiem, w jaki sposób i gdzie 
Aniołek zdobył to cudo. Uwa­
żałam się wtedy za najszczę­
śliwszą dziewczynkę pod słoń­
cem.

Do szopki
Prawnuczka Włodzimierza 

Tetmajera wspomina również, 
że owym niezwykłym prezen­
tem mogła się nacieszyć dopie­
ro następnego dnia, bo. zwykle 
po wigilijnej kolacji szła z ro­
dzicami na pasterkę.

Zawsze z ogromną niecier­
pliwością oczekiwał na nabo­
żeństwo odprawiane w Wigilię 
o północy rektor Ziejka. - Pa­
miętam skrzypiący pod noga­
mi śnieg i tłumy ludzi spieszą­
cych na pasterkę do Radłowa 
z okolicznych wiosek. Tylko 
podczas tej jednej w roku 
mszy odbywało się u nas uro­
czyste przyjmowanie młodych 
chłopców w szeregi ministran­
tów. Było to dla wszystkich 
wielkie przeżycie.

Ksiądz Maliński z rozrzew­
nieniem wspomina pasterki 
w Rabce, gdzie był duszpaste­
rzem przez jedenaście lat: - 
Nigdy nie zapomnę sunących 
ulicą sań, którymi zjeżdżali do 
kościoła ludzie; świerków ugi­
nających się pod ciężarem 
śniegu; no i górali, śpiewają­
cych kolędy tak, jak to górale 
śpiewają, że zdawało się, iż 
dach kościoła uleci do góry...

Ksiądz infułat Janusz Bie­
lański, proboszcz katedry wa­
welskiej, opowiada, że gdy 
jeszcze żyli rodzice, po Wigilii 
a przed pasterką jechał z Kra­
kowa do Oświęcimia, aby się 
z nimi spotkać. - Byłem wtedy 
wikarym u św. Mikołaja i zaraz 
po Wigilii z księżmi pędziłem 
samochodem do Oświęcimia, 
żeby z rodzicami, z siostrą i jej 
rodziną podzielić się opłat­
kiem. Potem, znów z niemałą 
szybkością, wracałem do Kra­
kowa, aby zdążyć na pasterkę. 
Lubiłem te podróże, bo wokół 
była cisza; choinki w oknach; 
a czasem tak ślicznie padał 
śnieg.

Od prawie dwudziestu lat 
ks. infułat Bielański bierze 
udział w pasterce na Wawelu. 
Jeszcze przed nabożeństwem 
lubi obserwować tłumy, idące 
powoli, aby jak najdłużej sły­
szeć dzwon Zygmunta. - Po­
tem, już w katedrze, na wielu 
twarzach widzę wzruszenie, 
gdy wspólnie intonujemy 
„Wśród nocnej ciszy”. A głos 
rozchodzi się daleko; i tam, 
gdzie leżą królowie, i tam, 
gdzie pochowano wodzów; 
i tam, gdzie spoczywają pro­
chy wieszczów - mówi wawel­
ski proboszcz.
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Moja dusza nie mówi po rosyjsku
Rzucono nas do Kazachstanu jak cukier do wody, żebyśmy się rozpłynęli

Dusza myśli po polsku, ale język nie zawsze za nią 
nadąża; język, praktyka, doświadczenie. Dziwić się 
nie ma czemu - przecież nietrudno zrozumieć, że 
człowiekowi, który tak naprawdę zaczął się uczyć 
polskiego dopiero po czterdziestce, osad pierwszej 
mowy nadal obciąża świadomość - raczej trzeba po­
dziwiać: że Anatol Diaczyński, potomek polskich ze­
słańców, wychowany w Kazachstanie, wykształcony 
w Moskwie, jest dziś polskim pisarzem.

1.

Na
począt­
ku był 
dziadek. 
Łodzia­
nin, któ­

ry w czasie I wojny, jako bieże- 
niec, poddany cara, czy to ucie­
kając przed niebezpieczeń­
stwem, czy poszukując po pro­
stu lepszego życia, zawędrował 
pod Żytomierz. O powrocie do 
Polski nie pomyślał w porę, 
a kiedy bolszewicy zamknęli 
granicę, w ogóle nie było o ni­
czym takim mowy; pewnie 
zresztą się zanadto do forsowa­
nia kordonu nie kwapił - zna­
lazł żonę, też Polkę, doczekał 
się dzieci.

Jedno jest pewne: z łódzką 
rodziną - a było ich w domu 
dziesięcioro - utrzymywał kon­
takt. Pisał listy, dostawał odpo­
wiedzi. Nie wiadomo, może mu 
to nawet zaszkodziło, a może 
było bez znaczenia: w każdym 
razie, kiedy w 1936 r. bolsze­
wicy likwidowali żytomierski 
Polski Autonomiczny Rejon 
imienia Marchlewskiego, cała 
rodzina znalazła się na liście do 
wysiedlenia; dziadka, babcię, 
9-letniego syna i trzy córki wy­
wieziono do Kazachstanu.

- W Polskim Autonomicz­
nym Rejonie planowano szkolić 
komunistyczne kadry polskiego 
pochodzenia - tłumaczy dziś 
wnuk. - Ale z tego nic nie wy­
szło, bo w Polakach było mało 
chęci do komunizmu. Nikomu 
nie dano wyboru: jak nie poje- 
dziesz do Kazachstanu - zgi­
niesz.

2.
Na początku był więc dzia­

dek - a na drugim miejscu: Ka­
zachstan. Wieś Zielony Gaj, 
kołchoz „Gwiazda Komuny”, 
punkt 11. Ten punkt - to do­
słownie punkt na mapie. Na po­
czątku września przywieziono 
tam Diaczyńskich. Dookoła 
step, kilkadziesiąt kilometrów 
na północ już obwód omski, 
czyli Rosja, czyli - Syberia.

Zaczynali od kopania zie­
mianki i wyrobu cegieł: z gliny 
mieszanej z trawą formowano 
bloczki, suszono na słońcu; 
z nich układano potem ściany. 
Miejscowi mówili, że Polacy 
nie mogą narzekać, że mają 
wszystko, co potrzebne - dobrą 
ziemię, wodę 10-12 metrów 
pod powierzchnią - ale zanim 
nauczyli się tam żyć, stracili 
dziecko, urodzone już na miej­
scu; potem jeszcze babcia od­
dała swojej siostrze, osiedlonej 
w lepszym kołchozie, oddalo­
nym o 100 kilometrów, dwie 
córki na wychowanie.

Babcia nie miała wyjścia: na 
wiosnę 1938 roku do domu 
przyszli mundurowi. Oni nic 
nie mówili, on o nic nie pytał. 
Zabrali dziadka i już nie wrócił. 
Ślad zaginął. Nie wiadomo na­
wet, gdzie jest pochowany.

Gdy urodził się Anatol, było 
już inaczej; spokojniej. Ojciec, 
ożeniony z Polką, przekazał
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Anatol Diaczyński: Dostał etat w domu kultury jako pracownik gospodarczy

mu świadomość narodową, ale 
nikt się z nią nie obnosił.

- Nacjonalizm był niedozwo­
lony - wyjaśnia pan Anatol. 
- Formowano człowieka ra­
dzieckiego.

3.
Jego Zielony Gaj to wielka 

wieś: ponad 9000 mieszkań­
ców, około 500 budynków 
mieszkalnych, szkoła podsta­
wowa i średnia. Do najbliższe­
go miasta, Krasnoarmiejska 
(wcześniej, a i teraz, Tainszy), 
było 55 kilometrów, do Kokcze- 
tawu (dziś: Kokczetau) - 130, 
a do stołecznej Ałma Aty (dziś: 
Ałmaty) aż 1750, prawie półto­
rej doby pociągiem.

Rósł w tyglu etnicznym, jaki 
można znaleźć chyba tylko 
w Stanach Zjednoczonych 
- i dawnym Związku Radziec­
kim. Ale na nikogo nie mógł na­
rzekać; wszyscy żyli ze sobą 
w zgodzie, nienawiści na tle na­
rodowościowym nie było. O po­
wrocie do Polski nikt nie my- 
ślał: ich, wysiedlonych z ra­
dzieckiej Ukrainy, umowa pol­
sko-radziecka, której wielu ro­
daków zawdzięczało repatria­
cję, nie obejmowała. Zresztą 
ich polskość nie była pomniko­
wa, raczej cicha, dyskretna: 
w domu mówiło się mieszaniną 
słów polskich, ukraińskich i ro­
syjskich; z czasem coraz więcej 
miejsca w języku zajmowały 
wyrazy kazachskie, którymi 
określano konkretne, miejsco­
we sprawy.

Ale jak mieli pielęgnować ję­
zyk, skoro w szkole nie było 
mowy o nauce ojczystego języ­
ka? I tak całe szczęście, że bab­
cia przechowała modlitewnik, 
zabrany z Ukrainy, że uczyła 
dzieci i wnuki modlić się po 
polsku...

4.
Długo był przekonany, że nie 

ma w życiu wielkich szans. Po­
tomkowie zesłańców byli gene­

tycznie skażeni: nie przyjmowa­
no ich na ważniejsze kierunki 
studiów - na historię, nauki po­
lityczne, bardziej wyspecjalizo­
wane akademie wojskowe. 
A on, cóż: nie dość, że z rodziny 
przesiedleńców, to na dodatek 
skończył szkołę średnią w Zielo­
nym Gaju, z nie najwyższym 
poziomem. Sam ocenia, że ogól­
ne wykształcenie miał słabe. Do 
Instytutu Pedagogicznego w Ka­
ragandzie nie został przyjęty.

Nie frustrował się bez powo­
du, szukał swojej szansy. Popra­
cował trochę w macierzystym 
kołchozie i wyjechał do Kokcze- 
tawu. Znalazł zajęcie, ożenił się 
- z Polką spod Ałma Aty - zara­
biał na mieszkanie. Był robotni­
kiem budowlanym; ale że ciągo­
ty do pióra stale w nim siedzia­
ły, pisał wiersze, opowiadania, 
współpracował z obwodową ga­
zetą „Stiepnoj Majak”. I nie re­
zygnował ze studiów.

W połowie lat osiemdziesią­
tych zebrał się na odwagę: sta­
nął do egzaminów na prestiżo­
wy, znany w całym Związku 
Radzieckim, Instytut Literacki 
im. Gorkiego w Moskwie. Wy­
brał fakultet prozatorski - napi­
sał więc niedużą powieść, coś 
około 50 stronic, i wysłał. Do­
stał dobrą recenzję, więc we­
zwali go na egzaminy wstępne.

- Nie byłem za dobrze wy­
kształcony, a tu jeszcze od szko­
ły dużo czasu minęło, ale na mo­
je szczęście największą uwagę 
zwracano na twórczość. Jeśli wi­
dzieli talent, ciągnęli, pomagali, 

zwłaszcza tym z odległych repu­
blik. To już były czasy Gorbaczo­
wa - mówi. - On rzeczywiście 
chciał dobrze, dał ludziom wię­
cej demokracji i wolności. Naj­
ważniejsze, co zrobił dla nas, Po­
laków, to to, że pozwolił nam 
myśleć i mówić swobodnie.

Studiował zaocznie, dwa ra­
zy w roku jeździł do Moskwy 
na miesiąc. Nie było łatwo, ale 
starał się; zarabiał, oszczędzał. 
I dopiął swego, zdobył dyplom.

Tylko... że akurat rozpadł się 
Związek Radziecki, w którym 
dyplom instytutu dawał absol­
wentowi niemal gwarancję po­
wodzenia. Gdy on skończył na­
ukę, było już całkiem inaczej: 
obowiązywało hasło „ratuj się, 
kto może”.

5.
Paradoksalnie, w uczelni, 

kształcącej „radzieckich inży­
nierów dusz”, ożyła w nim pol­
skość. Na dwuletnich kursach 
studiowało wtedy kilku Pola­
ków; zbliżył się do nich, nawią­
zał kontakty - i wtedy poczuł 
chęć zrobienia czegoś dla Polo­
nii kazachskiej.

- Bo z nami stało się jak z cu­
krem w wodzie - ilustruje. 
- Wrzucili nas do Kazachstanu 
między innych, żebyśmy się 
rozpłynęli.

W 1989 r. powstało polonij­
ne stowarzyszenie kultural­
no-oświatowe, w którego dzia­
łalność Anatol Diaczyński włą­
czył się aktywnie. Rok później 
przyjechał po raz pierwszy do 
Polski. Wtedy jeszcze słabo 
władał językiem przodków, ale 
gdy zaczęto im ofiarowywać 
podręczniki, pierwszy się do 
nich dobierał i uczył - inten­
sywnie. I coraz częściej myślal, 
aby osiąść w Polsce na stałe.

W Kazachstanie, w Rosji, 
żyć było trudno. Wszystko się 
rozpadało, wszystkiego brako­
wało: jedzenia, prądu, pienię­
dzy. Gazeta, z którą był związa­
ny, przez lata codzienna, przed 

jego wyjazdem wychodziła 
maksymalnie cztery razy w ty­
godniu: a to prąd odcięto, a to 
nie starczało papieru. Z tego też 
powodu przywiózł do Polski 
tylko jeden tom, w którym opu­
blikowano jego opowiadania: 
zbiorowe wydanie „Stiepnyje 
miraży” (Omsk 1993).

6.
Że osiadł w Stalowej Woli, 

to przypadek. Po prostu: tu go 
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zaproszono. Wszędzie, gdzie 
się w Polsce znalazł podczas 
swych wyjazdów w sprawach 
polonijnych, zachodził do re­
dakcji; z dziennikarzami znaj­
dował łatwo wspólny język, 
a zresztą: z kim miał szukać 
kontaktów - z handlowcami? 
Tak trafił do redakcji „Sztafe­
ty”, a dzięki „Sztafecie” - do 
wojewody Janiny Sagatow- 
skiej. Ona pomogła; w drugiej 
połowie sierpnia 1995 r., gdy 
wraz z rodziną przyjechał na 
stałe, byli pierwszą rodziną 
Polaków z Kazachstanu w wo­
jewództwie tarnobrzeskim.

A o Stalowej Woli wiedział 
już dawno. Jeszcze w czasach 
Breżniewa widywał w Kazach­
stanie żółte maszyny z wielki­
mi napisami „Stalowa Wola”. 
To nie był czas, żeby myśleć 
o Polsce, ale jakoś zawsze by­
ło mu przyjemnie widzieć, że 
Polacy wyprodukowali taki 
porządny sprzęt, i słyszeć, że 
to, co „sdiełano w Polsze”, 
jest cenione przez użytkowni­
ków. Żałuje więc dziś, że Huta 
Stalowa Wola ma się nie najle­
piej - i zupełnie nie potrafi 
zrozumieć, dlaczego zrezy­
gnowaliśmy z kontaktów ze 
Wschodem, na którym te spy­
chacze, tę maszyny były tak 
szanowane.

Do kraju nie przyjeżdżał ja­
ko nikomu nieznany repa­
triant: miał wtedy w dorobku 
powieść „Myśmy do stepów 
unieśli ojczyznę”, wydaną 
w 1994 r. w Szczecinie, był 

współautorem tomu „Polacy 
w Rosji mówią o sobie” (Lu- 
blin 1993; znalazła się w nim 
jego praca, nagrodzona w kon­
kursie Instytutu Badań nad 
Polonią). Już w Stalowej Woli 
napisał i wydał kolejne pozy­
cje: zbiór opowiadań „Legen­
dy stepowe” (Białystok 1997), 
powieść „To my jesteśmy, Pol­
sko!” (Stalowa Wola 2000) 
i - świeżo opublikowane 
- dwie minipowieści pod 
wspólnym tytułem „Po kraju, 
którego już nie ma” (Stalowa 
Wola 2002). Jego utwory uka­
zały się również w wydaniach 
zbiorowych: „Polacy w Ka­
zachstanie” (Wrocław 1996), 
„Wspólna obecność” (Stalowa 
Wola 2000). W styczniu 1999 
r. został przyjęty do Związku 
Literatów Polskich - zaś dwa 
lata później jego rzeszowski 
oddział przyznał mu swoją na­
grodę: „Złote Pióro”.

7.
O Kazachstanie nie zapomi­

na - większość prac jest zresztą 
poświęcona i tamtejszej Polo­
nii, i tamtejszym doświadcze­
niom. Uważa, że ma niegasną- 
ce zobowiązania wobec roda­
ków, którzy zostali w tym azja­
tyckim kraju.

- To taka odpowiedzialność 
- uśmiecha się smutno. - Żeby 
przypominać o nich.'Bo co te 
biedaki, kołchoźniki, mają zro­
bić? Gdzie tylko jestem, gdzie 
mam jakiś występ, zawsze mó­
wię o Polakach w Kazachstanie. 
I trochę mi przykro, że na po­
moc dla nich nie ma w Polsce 
pieniędzy...

Sam na swój los nie narzeka. 
Jest w kraju z rodziną - żona, 
szwaczka, pracuje w prywat­
nym zakładzie, dwie córki są 
z zawodu kucharkami, trzecia 
fryzjerką; jedna mieszka z gmi­
nie Grębów, druga w Zalesza­
nach, najmłodsza z rodzicami: 
ma śliczną córeczkę Olę. On 
dostał etat w domu kultury ja­
ko pracownik gospodarczy: ob­
sługuje kserograf, sprzedaje bi­
lety, pomaga przy organizacji 
imprez. Wprawdzie to nie to, co 
chciałby robić, nie to, co obie­
cywano, ale...

- Trzeba brać, co jest - mówi 

pogodnie.
Nie czuje się obco. Jest 

w swoim kraju, znalazł rodzi­
nę: szukał jej przez Czerwony 
Krzyż, przez archiwa - i udało 
się. Potomkowie rodzeństwa 
dziadka, mieszkający w Łodzi, 
dobrze przyjęli kuzyna z Ka­
zachstanu. Utrzymują stale 

kontakty.

8.
A najważniejsze, że może I 

pisać. Zawsze pisze po rosyp ' 
sku. Potem albo szuka tłuma­
cza, który przekłada mu utwo; 
ry na polski, albo sam to robi 
- a potem prosi znajomych re­
daktorów o korektę. Tak P° ; 
stąpił z ostatnim tomem, z ,J 
kraju, którego już nie ma > 
dwiema opowieściami o mW ■ 

dy-m Polaku, wędrującym 
leją po Zakaukaziu, i pracuj! 

cym jako odeski doker.
- Dusza nie mówi P°J°y, 

sku - zapewnia - to dośwta 
czenie, praktyka. Proszę z 
zumieć: ja nie skończyć 
żadnej klasy polskiej, msz)1 
kiego sam się nauczyłem, . 
umiem bezbłędnie P’-saz,Cmj- 
i tak uważam, że piszę 1 
wię cackiem dobrze- . 
wszystkich lat nie da się sZ> 

ko odrobić.
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Julia ma piękne, brązowe oczy. Patrzy nimi w przy­
szłość z nadzieją, ostro ocenia rzeczywistość. Ma bar­
dzo energiczne ruchy i jest w ogóle dziewczyną na 
wskroś nowoczesną. Krótka spódniczka, telefon ko­
mórkowy w modnym futerale z przezroczystego plasti­
ku. Nowoczesna dusza Julii ma też jednak swoje zaka­
marki, w których wcale nie ma tego prezentowanego 
na zewnątrz zimnego realizmu. Kiedy Julia do nich do­
ciera, jej oczy łagodnieją i wypełniają się ciepłem.

D
zieje się tak wtedy, 
gdy opowiada o ro­
dzicach, o siostrze, 
o tym, że na Wigilię 
nigdy nie dość kar­
pia, bo w Kazachstanie nigdy 
karpia nie było, i o tym, że 

w tym roku, po raz pierwszy od 
6 lat pojedzie na święta do swo­
jego domu i do swoich rodzi­
ców, którzy mieszkają w odle­
głości tylko kilkuset kilome­
trów. Już nie kilku tysięcy.

Bez ojczyzny
W tym roku Julia pojedzie na 

święta do Krakowa. Zabierze ze 
sobą 2 koleżanki, które razem 
z nią studiują w Poznaniu. Jedna 
jest z Białorusi, druga z Syberii. 
- Mam teraz poczucie bezpie­
czeństwa - uśmiecha się. - Jadę 
do domu. Do tej pory na święta 
czy na ferie wszyscy koledzy 
z mojego roku jeździli zawsze do 
domu. A my, studenci ze Wscho­
du, nie mieliśmy domu, do które­
go moglibyśmy pojechać. Dom 
był bardzo daleko, oddzielony 
zaspami, czasem nie do przeje­
chania, i tygodniem podróży 
w jedną stronę. Dlatego Julia jeź­
dziła do domu w Kazachstanie 
tylko raz w roku.

- Przez 6 lat cały czas czułam 
się jak w gościach - teraz już się 
nie uśmiecha. - Tutaj, w Polsce, 
byłam w gościach i jak jechałam 
do domu, raz w roku, na krótko, 
też byłam w gościach.

Sidorskich poznałam w skro­
mnym krakowskim hoteliku. To 
było na początku grudnia, zaraz 
po ich przyjeździe z Kazachsta­
nu. Za drzwiami stały pasiaste 
torby, kojarzące się większości 
Polaków z handlarzami zza 
wschodniej granicy. Torby koja­
rzą się źle, ale Sidorscy wybrali 
je, bo są praktyczne - na tyle 
mocne i pojemne, żeby zmieści­
ły całe ich kilkudziesięcioletnie 
życie.

- Czasem się zwierzają: „Tam 
mówią o nas, że Polaczki, tutaj 
nazywają nas Ruskie’’ - Bożena 
Kaczmarczyk z Wydziału Spraw 
Społecznych Urzędu Miasta 
Krakowa zna problemy repa­
triantów od podszewki. - Nie 
dtcę mówić, że są to ludzie bez 
ojczyzny, bo są Polakami, ale im 
samym ciężko jest powiedzieć, 
Bizie ich dom. Nina i Piotr słabo 
mówią po polsku, choć słabość 
ta wynika głównie z braku 
wprawy. Nieśmiałość dokucza 
też trochę siedemnastoletniej 
Lenie, więc ster przejmuje Julia, 
która studiuje w Polsce, w Po­
znaniu, już do 6 lat.
' Do Kazachstanu zsyłani by- 

1 Polacy, Niemcy i Rosjanie 
' tłumaczy. - Teraz wszyscy 
stamtąd uciekają, bo Kazachstan 
s. ał się samodzielnym państwem 
i T?zwVa swoją własną kulturę, 
ak chcesz znaleźć pracę, musisz 
nac kazachski, a najlepiej, że- 
ys był narodowości kazachskiej 

1 Jeszcze do tego muzułmaninem.

Dlaczego wracają
t0 świętość, tak samo 

, Wle{kanocne śniadanie. Do 
]: u usiąść ma cała rodzina. Ju- 
Dr z lz'eciństwa pamięta, jak 

ło e st°ie gromadzi-
mę kilkanaście osób. - Choin- 

mni Usicpa być - odtwarza wspo- 
dn ' Najpierw do stołu sia­
ka .„ Nższa rodzina, a po posil­
ny pZ'J'sN' chodzą w odwiedzi- 
nniw^miętam’ iak przychodzili 
sietdatoi4l^0Cieł przy stole 
bardm n -5 osob- Roclzina była 

duża, ale później różne

JOANNA SIERADZKA

Zostawcie im miejsce
To nie są obcy. To Polacy. Oni wcale nie chcieli tam wyjechać. 

Ich wyrzucono z własnego domu.

Rodzina Sidorskich Fot. ANNA KACZMARZ
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tragedie nas spotykały. Odszedł 
wujek, potem babcia. I tak co ro­
ku kogoś ubywało.

Wigilia to świętość. Dlatego 
Julia cieszy się ogromnie, że 
udało się ściągnąć rodzinę do 
Polski jeszcze przed świętami. 
- 90 procent rodziców przyjeż­
dża tu z inicjatywy dzieci - oce­
nia Bożena Kaczmarczyk. . - Są 
Polakami, ale w Kazachstanie 
byli już zadomowieni, mieli 
mieszkania, pracę. Robią to dla 
lepszej przyszłości swoich dzieci, 
które często już tutaj studiują, 
wiedzą, jak się poruszać. Mają 
całkiem niezłe perspektywy. To 
Julia była inicjatorką całej prze­
prowadzki, ale na nią też w du­
żej mierze spadnie obowiązek 
opieki nad zagubioną w nowej 
rzeczywistości rodziną.

- A druga rzecz, która tak bar­
dzo ciągnie repatriantów do Pol­
ski, to ich marzenia o powrocie 
do ojczyzny - mówi Bożena 
Kaczmarczyk. - To może nawet 
nie są ich marzenia, tylko ich ro­
dziców, wpojone przez dziad­
ków, którzy zostali z ojczyzny 
wyrzuceni. Z niektórymi rodzi­
nami przyjeżdża to wcześniejsze 
pokolenie, czyli ci, którzy będąc 
dziećmi, przeżyli zesłanie. Dla 
nich jest to wielka radość, speł­
nienie najważniejszych marzeń. 
Płaczą ze szczęścia i mówią: „Je­
steśmy u siebie’’. Bo jeszcze pa­
miętają represje za to, że są 
Polakami.

Bożena Kaczmarczyk opo­
wiada o modlitewnikach, które 
widywała w repatrianckich do­
mach. Stare książeczki, których 
dziadek czy babcia pilnowali jak 
oka w głowie. To była pamiątka 
po rodzicach, a także pierwsza 
polska rzecz, jaką mogli posia­

dać. - Symbol - podkreśla. - Nie 
tylko wiary, ale też przynależno­
ści do narodu polskiego. Na tych 
cienkich karteczkach można zo­
baczyć wszystko, całe losy rodzi­
ny. Czasem jakieś zapiski, cza­
sem tez ślady łez.

W Kazachstanie
Pasterka? Teraz już chodzą. 

Właściwie w dużym mieście czy 
większej wsi nie ma z tym pro­
blemu, nieco trudniej jest jedy­

nie tyńi, którzy mieszkają dale­
ko w stepie. Ale dawniej, jak 
opowiadają dziadkowie repa­
triantów, nie można było nawet 
modlić się w domu. - Puste pole. 
Budowali na nim ziemianki. Du­
żo ludzi zmarła wtedy z głodu. 
Kościół? Nie, nic nie było wolno. 
Trzeba było meldować się u ko­
mendanta. Codziennie iść do 
niego i mówić: „Jestem". Nie 
mieli dokumentów, więc nie mo­
gli nigdzie wyjeżdżać - Julia jed­
nym tchem powtarza rodzinną 
legendę.

Jej dziadkowie z rodzinami 
mieszkali na polskich wschod­
nich kresach, z których część 
stała się Ukrainą. Wywiezieni 
zostali w roku 1936. - W nocy, 
nagle, bez zawiadomienia, bez 
dokumentów, bez niczego. W po­
ciągach towarowych, prawie bez 
jedzenia, z ograniczonym dostę­
pem do wody - opowiada dalej 
Julia. Rodzinna historia robi tu 
ciekawy zawijas, bo dziadek ze 
strony mamy i ze strony taty po­
chodzili z tej samej miejscowości 
w Polsce, to samo z obydwiema 
babciami. Nie znali się jednak, 
gdy żyli jeszcze w Polsce i połą­
czył ich dopiero kazachski step.

- Karp - zdecydowanie odpo­
wiada Julia, gdy pytam ją o ulu­
bioną wigilijną potrawę. W Ka­
zachstanie karp jakoś się nie za­
domowił, więc w Polsce Julia się 
nim objada. - Kutia, gołąbki 
i pierogi z kaszą pszenną - Elż­
bieta Dobrzycka, również opie­
kująca się repatriantami w Wy­
dziale Spraw Społecznych, wy­
mienia świąteczne potrawy 
przygotowywane przez Polaków 
w Kazachstanie. Mówi, że zwy­
kle jada się tam dość tłusto, pew­
nie z powodu wielkich mrozów.

- Na przykład rosół z kaczki 
- bardzo smaczny, ale ciężki. 
Kiedyś też poczęstowano mnie 
pierogami ruskimi, które zrobio­
ne były z samych ziemniaków, 
bez dodatku sera - dodaje.

Dużo dla utrzymania pol­
skich tradycji w Kazachstanie 
zrobiły polskie stowarzyszenia. 
- Jedna ze starszych repatriantek 
opowiadała, że gdy była dziec­
kiem, wysyłano ją, żeby stała na 
czatach, gdy w domu odbywało 

się polskie spotkanie. Gdy szła 
z innymi dziećmi do szkoły, śle­
dził je „ tajemniczy pan ” i podsłu­
chiwał, w jakim języku mówią 
- opowiada Elżbieta Dobrzycka. 
Takich represji Julia już nie pa­
mięta, ale mówi, żę gdy była 
dzieckiem, nie obchodzono 
świąt po polsku zbyt otwarcie.

- Wszystko zaczęło się odra­
dzać kilkanaście lat temu. Byłam 
wtedy mała, ale rodzice wysłali 
mnie do stowarzyszenia, żebym 
już zaczęła uczyć się polskiego 
i poznawać ojczyznę. Tak zawsze 
mówili: ojczyzna - opowiada Ju­
lia, która należała potem do pol­
skiego zespołu pieśni i tańca. 
- Śpiewaliśmy też kolędy 
- wspomina. - „Bóg się rodzi’’, 
„Jezus malusieńki" - podsu­
wam. - To też - odpowiada. - Ale 
najbardziej lubię „Cichą noc”, bo 
ma piękną, kojącą melodię.

Perspektywy
W Polsce jest tak ciepło - mó­

wią ci repatrianci, którzy dotarli 
do nas zimą. Sidorscy przyjecha­
li do Krakowa na początku grud­
nia, a w Kazachstanie było już 
wtedy minus 16 stopni i mnó­
stwo śniegu. - Adaptacja nie jest 
prosta - Bożena Kaczmarczyk 
mówi już o sprawach poważniej­
szych niż pogoda. - Podjęli nie­
wiarygodnie trudną życiową de­
cyzję. Jeżeli chodzi o dzieci, spra­
wa jest łatwiejsza, ponieważ one 
będą się tu uczyć, pracować, tu­
taj założą rodziny i wtopią się 
w społeczeństwo. Natomiast oni 
większą część życia spędzili tam, 
tam mieli domy, pracę, przyja­
ciół. Atu - nie mają niczego.

4 albo 5 dni męczącej podró­
ży, a najpierw likwidacja całego 
życia w Kazachstanie. Przyjeż­

dżając do Polski, wpadają w wir 
urzędowych spraw, tłumaczenia 
dokumentów, wędrówek po biu­
rach, które są nie do uniknięcia. 
Gmina zapewnia im mieszkanie 
oraz jego wyposażenie, ale po­
winni chociaż wybrać meble, ta­
lerze czy firanki. Swój własny 
dom muszą stworzyć z niczego 
w ciągu kilku dni, w obcym pań­
stwie, w częściowo obcym języ­
ku, w nie zawsze przychylnej 
rzeczywistości.

Następnego dnia po ukaza­
niu się informacji o przyjeździe 
Sidorskich do redakcji zadzwo­
nił mężczyzna, oburzony, że 
gmina przyjmuje obcych ludzi 
za pieniądze podatników. - Ja 
pracy nie mam, mieszkać muszę 
z matką, a przyjeżdżają tacy Ru­
scy i od razu dają im mieszkanie 
i wszystko - krzyczał do słu­
chawki. - Nam też zdarzają się 
takie telefony - mówi Elżbieta 
Dobrzycka. - Mówię wtedy: to 
nie są obcy. To Polacy. Oni wcale 
nie chcieli tam wyjechać. Ich wy­
rzucono z własnego domu.

Praca. To słowo powtarza się 
wielokrotnie podczas moich roz­
mów z Sidorskimi oraz w Urzę­
dzie Miasta i za każdym razem 
nabiera coraz bardziej złowróżb­
nego tonu. Nina Sidorska, jako 
laborantka, przygotowywała do­
świadczenia fizyczne w szkole, 
a Piotr jest kierowcą. Jednym 
z pierwszych ich kroków będzie 
pewnie wizyta w Grodzkim 
Urzędzie Pracy. Początkowo ma­
ją prawo do zasiłku, ale po ja­
kimś czasie opieka państwa się 
skończy. - Jest to dramat, szcze­
gólnie dla ludzi w średnim wie­
ku, którzy cały czas pracowali. 
W niezbyt dobrej sytuacji są też 
repatrianci z wyższym wykształ­
ceniem - często, jeżeli już uda się 
im zdobyć pracę, jest ona dużo 
poniżej ich kwalifikacji. Starsi re­
patrianci, jeżeli w Kazachstanie 
pracowali, otrzymują, zgodnie 
z prawem, emeryturę - lecz są to 
najniższe polskie świadczenia.

- Barierą jest też język, ale to 
można szybko pokonać - twier­
dzi Bożena Kaczmarczyk i opo­
wiada o rodzinie, w której star­
sza siostra wprowadziła języko­
wą dyscyplinę. - Kiedy brat mó­

wił do niej po rosyjsku, udawała, 
że nie słyszy. Odchodził więc, 
układał sobie wszystko jeszcze 
raz po polsku i wracał, żeby po­
wiedzieć siostrze. Inna historia, 
którą opowiada, to o rodzinie 
mieszanej: ojciec jest Polakiem, 
a matka Rosjanką. Przyjechali 
z dziećmi do Polski, syn założył 
tu rodzinę i po paru latach oka­
zało się, że jego matka, Rosjan­
ka, mówi po polsku lepiej niż oj­
ciec. - Przecież musiała dogadać 
się jakoś ze swoim wnukiem 
- kończy opowieść Bożeną 
Kaczmarczyk. Z drugiej jednak 
strony, od roku 2001, czyli mo­
mentu wejścia w życie ustawy 
repatriacyjnej, nie zorganizowa­
no ani jednego kursu języka pol­
skiego dla repatriantów.

Co ich tu czeka? Brak pracy, 
najniższe renty i emerytury, ety­
kietka „Ruskich”? - Większość 
zrobiła to dla swoich dzieci i my­
ślę, że tym młodym ludziom bę­
dzie tutaj dobrze - zastanawia się 
Bożena Kaczmarczyk. - Są am­
bitni, dobrze wykształceni, obyci 
w polskich realiach. Ze statystyk 
wynika, że dla wielu repartian- 
tów ojczyzna jest jedynie przy­
stankiem w dalszej drodze na Za­
chód, z paszportem „lepszym” 
niż kazachski. Są też tacy, którzy 
przyjeżdżają do Polski, pielgrzy­
mują do swojej ojczyzny, aby 
zdobyć swoje, polskie obywatel­
stwo i wracają do Kazachstanu, 
gdzie mają domy, rodziny, pracę.

- Perspektywy życiowe repa­
triantów to bardzo trudny temat. 
Gdy jednak zaczynam widzieć 
wszystko w czarnych barwach, 
przypominam sobie jedną ze sta­
ruszek, która zamieszkała w kra­
kowskim domu opieki. Płakała, 
gdy przyjechała. Powiedziała, że 
wiele nie potrzebuje i cieszy się, 
że wszyscy wokół mówią po pol­
sku i ma blisko do kościoła - mó­
wi Bożena Kaczmarczyk.

Rodzina
Sidorscy przyjechali na po­

czątku grudnia. Nawet po 2 ty­
godniach nie myśleli jeszcze 
o urządzaniu świąt, próbując za­
aklimatyzować się w nowej oj­
czyźnie. Usiłowali utrzymać 
równowagę w bieganinie pomię­
dzy urzędem, gdzie trzeba zała­
twić tysiące formalności, skle­
pem, gdzie trzeba kupić najważ­
niejsze rzeczy i jeszcze szpita­
lem, gdzie nagle znalazła się 
Ludmiła, siostra Niny. Mimo 
wszystko zachowują zaskakują­
cą w tej sytuacji pogodę ducha, 
łagodnie uśmiechając się. O swo­
ich kłopotach mówią spokojnie, 
wkładając polskie słowa 
w śpiewną melodykę kresowej 
wymowy.

- To są czarujące rodziny. Nie­
zwykle pogodni ludzie, jeżeli już 
się do kogoś przekonają, są bar­
dzo otwarci i serdeczni. Mają 
bardzo wylewną naturę, a jedno­
cześnie są skromni i uważają, 
aby nikogo nie zranić ani zbyt 
nie absorbować sobą - Bożena 
Kaczmarczyk i Elżbieta Do­
brzycka nawiązały z krakowski­
mi repatriantami bardzo bliskie, 
wręcz rodzinne stosunki. Boże­
na Kaczmarczyk mówi, że bar­
dzo podobają się jej przybysze 
z Kazachstanu, ponieważ pre­
zentują model tradycyjnej, wie­
lopokoleniowej rodziny. - Wszy­
scy żyją razem, wspierają się na­
wzajem. Ja też byłam podobnie 
wychowana ~ wspólnie patrzyli­
śmy na narodziny nowego człon­
ka rodziny i musieliśmy się pogo­
dzić z tym, że ktoś od nas odcho­
dzi. Wszyscy mieliśmy poczucie 
bezpieczeństwa i szanowaliśmy, 
się nawzajem.

Julia podkreśla, że rodzina 
jest dla niej najważniejsza, że 
jest dla niej oparciem. - Rodzi­
ce mi zawsze pomagali i ja też 
chcę im pomóc. Teraz jeszcze 
nie mają czasu i sił, żeby przy­
gotowywać się do świąt, ale już 
niedługo przyjadę do Krakowa 
i wtedy zmobilizujemy się 
i przygotujemy piękne święta. 
Wszyscy razem.



Nr 299 (17 789)
DZIENNIKWIGILIJNY

ADAM ZAGAJEWSKI

Czy poeci umieją interpretować poezję?
Idą w półmroku, w którym wiedza, rozum i inteligencja zmieszane są z ignorancją

P
oeci czasem umieją interpre­
tować poezję - za chwilę 
spróbuję więcej o tym po­
wiedzieć - ale na ogół nie 
umieją wygłaszać wykła­
dów. Wiersze dyktuje im natchnienie, 
niestety, muzy wykładów nie ma; prze­

cież nie jest nią ukryta pod maską Talia 
i nie Melpomena, specjalistka od trage­
dii, nie surowa Urania, zaprzyjaźniona 
z Jarosławem Iwaszkiewiczem, nie za­
myślona Polihymnia, nie Klio nawet, 
nie inne muzy - i na pewno nie Mne- 
mozyne, która opiekuje się całą niesfor­
ną dziewiątką dziewic. Może dlatego 
właśnie wykłady i eseje poetów rozpa­
dają się najczęściej na małe fragmenty, 
jak źle roztarta masa tortowa - tak jak­
by od czasu do czasu muza jednak pod­
szeptywała jakiś pomysł, jakieś rozwią­
zanie, ale zawsze za mało na to, żeby 
uformować wypowiedź w koherentną, 
przekonującą całość.

Także dlatego, że ktoś, kto pisze 
wiersze, w wykładzie będzie się starał 
nic nie powiedzieć - prawdziwe nie­
szczęście to lęk chciwca, który może 
się obawiać, że obdarzając słuchaczy 
wykładu udanym sformułowaniem, od­
biera je czytelnikom własnych wierszy. 
Tak może powstaje szczególna teologia 
negatywna poetyckich wykładów - 
wszystko dla poezji, niewiele dla wy­
kładu !

Wykład o poezji to sformułowanie 
oksymoroniczne; porządek wykładu 
dyktowany powinien być przez inną lo­
gikę niż logika uniwersyteckiej kon­
wencji.

Wykłady o poezji wygłaszane przez 
poetów są na ogół rozproszone - w li­
stach, dziennicach, esejach, komenta­
rzach, recenzjach, przygodnych uwa­
gach, wywiadach. I to rozproszenie nie 
bierze się wcale z przyczyn czysto ze­
wnętrznych, z braku okazji lub ambicji 
do ogłoszenia spójnej doktryny, z po­
wodów związanych z praktyką wydaw­
niczą czy może z braku czasu. Nie, 
urywkowość tych uwag i spostrzeżeń 
majak mi się wydaje, głębszy charak­
ter.

P
oeci są praktykami, nie teorety­
kami; zazdroszczą może uczo­
nym syntetycznych umiejętno­
ści, sami ich jednak nie posiadają - 

w rozproszeniu dostrzegają wskutek te­
go nawet pewną zaletę. Uważają, że 
rozproszenie pozwala na partyzancki 
niejako dostęp do prawdy; zakładają, iż 
uniwersyteccy filozofowie postępują 
jak regularne wojska, idące zwartą ko­
lumną, potężne, lecz mało elastyczne 
w sposobach działania, poeci zaś, gdy 
przyjdzie im wypowiadać się w sposób 
refleksyjny, przypominają raczej od­
dział partyzantów, przerzucający się 
z jednej doliny w drugą, rozwiązujący 
się na zimę i zawiązujący od nowa wio­
sną, gdy śpiewają ptaki. Wojna party­
zancka ma tu może nawet przewagę 
nad regularną: przeciwnik jest bowiem 
bardzo groźny, mamy do czynienia 
z zagadką poezji. A z historii wojen 
wiadomo, iż system partyzancki jest 
skuteczny właśnie wtedy, gdy ma się 
przeciwko sobie górującego nad nami 
adwersarza.

Być może wiąże się to z pewną ge­
neralną cechą poezji: poeci, w odróż­
nieniu od filozofów,,nie dążą do usta­
nowienia jednej centralnej metafory, 
z którą identyfikowałoby się ich wizję - 
metafory w rodzaju jaskini Platona, 
monady Leibniza, nadczłowieka Nietz­
schego, prześwitu Heideggera, jedne­
go, centralnego obrazu, ale szukają głę­
bokiej prawdy o świecie, o człowieku 
w inny sposób, w strumieniu zmien­
nych metafor, w strumieniu wierszy, 
w rzece obrazów - przy czym jednym 
z motorów tej rzeki (jeśli tak można po­
wiedzieć) jest silne poczucie, że obrazy 
i metafory są zawsze niewystarczające, 
że koniecznie trzeba iść - czy płynąć 
- dalej, bo jeszcze się nie znalazło od­
powiedzi, a może nawet nie chce się jej 
zbyt wcześnie znaleźć.

W tym strumieniu - innym u każde­
go poety - odnaleźć można prawie za­

wsze pewnego rodzaju jedność, ale nie 
pytajcie o .nią poety, odmówi odpowie­
dzi na pytanie, czym jest ta jedność. 
Odmówi odpowiedzi, ponieważ nie zna 
jej, zaledwie ją przeczuwa. Ta jedność 
stanie się może dopiero jego epitafium. 
Co prawda, jak wiemy, istnieje tradycja 
poetyckiego formułowania epitafium 
dla samego siebie, ale przecież nie 
wszyscy poeci planują własny nagro­
bek.

W wykładach Mickiewicza, w li­
stach Krasińskiego, Słowackiego, chęt­
nie cytowanych listach Norwida, dłu­
gich, natchnionych i szczegółowych li­
stach Rilkego, w tomach cynicznych 
i mądrych listów* Gottfrieda Benna do 
pana Oelze, kupca z Bremy, w dzienni­
ku poetyckim Seferisa, esejach Monta- 
lego, szkicach Czesława Miłosza, w ob­
szernym, pięknym i nierównym dzien­
niku Iłąula Claudela, w esejach i recen­
zjach Audena czy Seamusa Heaneya, 
rozmowach i szkicach Anny Achmato- 
wej, w zapiskach Cwietajewej, listach 
i rozmowach Goethego, wspaniałych li­
stach Hólderlina, aforyzmach Baudela- 
ire’a, esejach i wypowiedziach Man- 
delsztama, listach -Mallarmego, w nie­
zliczonych innych notatkach innych 
poetów znajdziemy rozproszone bez­
cenne uwagi o poezji (i tylko w listach 
Baudelaire'a spotkamy prawie wyłącz­
nie prośby o pieniądze).

Jednym z najlepszych, najbardziej 
szalonych, pogodnych, pomysłowych, 
młodzieńczych, genialnych wykładów 
o poezji jest tom listów angielskiego 
poety Johna Keatsa (przypomnę, że 
urodził się w 1795 r. i zmarł na gruźlicę 
w Rzymie, mając tylko 26 lat) - można 
go wręcz uznać za model refleksji po­
ety o poezji, myśli kapryśnej, zmien­
nej, przeskakującej z tematu na temat. 
W swych listach Keats mówi przez 
chwilę o pogodzie, opowiada o swoich 
podróżach po Anglii i Szkocji, o rodzin­
nych finansach, o chorobach, o świeżo 
poznanych ludziach, o przyjaciołach, 
którzy się kłócą, godzą i znowu kłócą 
z najbłahszych powodów (bo pani 
Hunt nie oddała na czas srebrnych 
sztućców Haydonowi) i zaraz potem 
wypowiada nieśmiertelną uwagę o po­
ezji, przytacza fragment Szekspira, 
wpisuje kilka strof własnego wiersza, 
zapisuje swoje plany, swoje marzenia, 
opowiada o spacerach, o przedstawie­
niach teatralnych, o kolacji ze znajomy­
mi i o tym, czym jest ludzkie życie, 
rp wspaniała mieszanka wyso-

CJ kiego z niskim, życia co- 
± CA dziennego z metafizyką, tro­

ski o pieniądze z nagłym przypływem 
natchnienia poetyckiego podoba nam 
się bardzo i trafia, może nieoczekiwa­
nie, w sedno naszych oczekiwań - bo 
przecież i my, późni mieszkańcy nie­
młodej już nowoczesności, też widzi­
my jasno, że nie powinniśmy rozdzie­
lać rzeczy wysokich od niskich; nie 
znosimy patosu, zwłaszcza abstrakcyj­
nego patosu nieudanych kazań i nie­
udanych poematów, nie lubimy prze­
mówień i wierszy oderwanych od co­
dzienności, kochamy - zapewne bez 
wzajemności - konkret, mamy dużo 
praktycznych i konkretnych zmar­
twień, wciąż mamy pogodę lub deszcz, 
dachy domów na przemian mokną 
i schną, i tańczy na nich promień słoń­
ca, kłócimy się i godzimy z przyjaciół­
mi z błahych powodów, obchodzimy 
urodziny i imieniny, słuchamy wiado­
mości radiowych - i zarazem wiemy 
też, że wszystkie te praktyczności, cie­
kawe same w sobie, niezbędne, tracą 
znaczenie, tracą sens, płowieją, stają 
się beznadziejnie nudne - jeśli od cza­
su do czasu nie użyźni ich przypływ 
natchnienia, jeśli nie odwiedzi ich od­
dech poezji, muzyki czy modlitwy.

Poszukiwanie poetyckie nie skupia 
się na jednej, centralnej metaforze - po­
dobnie refleksja poetów dotycząca te­
go, czym jest poezja, rzadko, o ile 
wiem, przybiera postać skoncentrowa­
nej filozoficznej definicji czy analizy. 
Oczywiście pytanie o to, czym jest po­
ezja, kusi poetów - gdybyśmy dobrze 

wiedzieli, gdybyśmy wreszcie zrozu­
mieli, czym jest poezja, ta świecąca 
substancja, która nie jest złotem, tylko 
może złotem niewidzialności (to jest,

?S

Adam Zagajewski 

gdybyśmy umieli wykroczyć zdecydo­
wanie poza definicje lingwistyczne, 
czysto zewnętrzne, te, których uczą się 
na pamięć studenci polonistyki), to 
wiedzielibyśmy zarazem lepiej, kim 
jest człowiek.

Keats przeciwny był systematyczne­
mu, racjonalnemu poszukiwaniu praw­
dy w poezji - to jest takiemu poszuki­
waniu, jakie właściwe jest filozofii. Ale 
pragnął prawdy wyobraźni. Oto próbka 
jego epistolografii, fragment listu, któ­
rego adresatem jest Benjamin Bailey, 
z 22 listopada 1817 r. (Keats ma wtedy 
22 lata):

Wyobraźnię porównać można do snu 
Adama - który obudził się i znalazł sen 
spełniony. Jestem tu jeszcze gorliwszy, 
ponieważ nigdy nie byłem w stanie zro­
zumieć, jak cokolwiek może być pozna­
ne na drodze łańcucha rozumowań - 
a przecież musi tak być. Czyż nawet naj­
większy Filozof mógł osiągnąć swój cel, 
nie abstrahując od tysiąca zastrzeżeń. 
Jakkolwiek by było, żyjmy bardziej Wra­
żeniami niż Myślami! To jest Wizja przy­
bierająca postać Młodości - Cień rzeczy­
wistości, która dopiero nadejdzie - i to 
rozważanie przekonało mnie jeszcze 
mocniej, jako że wspomogło inną moją 
ulubioną Spekulację, iż w następnym ży­
ciu będziemy się radować, doznając 
Ziemskiej szczęśliwości powtórzonej 
w milszy sposób, tak, powtórzonej. 
A jednak losu tego będą mogli doznać ci 
tylko, co rozkoszują się Wrażeniami, za­
miast poszukiwać Prawdy, tak jak ty to 
czynisz. Sen Adama ma tu sens jako 
przekonanie, że Wyobraźnia i jej nie­
biańskie odbicie są tym samym, co ludz­
kie życie i jego Duchowe powtórzenie. 
Ale, tak jak mówiłem - zwyczajny Umysł 
żyjący wyobraźnią może być nagrodzony 
powtórkami własnej cichej Pracy poja­
wiającymi się m Duchu ze słodką Nagło­
ścią - porównajmy rzeczy wielkie z mały­
mi - czyż nigdy przez to, że byłeś Zasko­
czony znaną ci dawniej Melodią - w uro­
czym miejscu - śpiewaną przez świetny 
głos, nie wróciła ci twoja Myśl i twoje 
Wnioski w takiej postaci, w jakiej po raz 
pierwszy działały one na twoją Duszę.

To właśnie w jednym z listów, w li­
ście do braci Toma i George’a z grudnia

1817 r., napisanym po zobaczeniu Szek­
spirowskiego Ryszarda III, sformułował 
Keats swą sławną zasadę negatywności 
- negatiue capability: Negatiue Capabili- 

Fot. ANNA KACZMARZ

ty, that is when man is capable of being 
in uncertainties, Mysteries, doubts, wi- 
thout any irritable reaching after fact & 
reason... (zasada negatywności, czyli 
zdolność wytrwania w niepewności, 
wątpieniu, tajemnicy, bez irytującego 
ustanawiania faktów i przyczyn...).

P
oetom nie wolno mówić za dużo
- negatiue capability wiąże im 
częściowo usta - nie wolno im 

naśladować filozofa sięgającego nie­
cierpliwie po cień prawdy - ale, z dru­
giej strony, nie mogą nieszczerze zasła­
niać się Keatsowską formułą po to tyl­
ko, by usprawiedliwić letniość swej du­
szy - muszą przecież powiedzieć 
wszystko, muszą powiedzieć jak naj­
więcej. Oto ciągła sprzeczność postula­
tów poezji: nie powiedzieć za dużo, jak 
myśliciel - i nie powiedzieć za mało, 
jak skąpiec.

Wróćmy jednak do tematu: bez tru­
du wyróżnić możemy dwie rodziny po­
etów - będą to poeci chętnie interpretu­
jący (na przykład Brodski, Heaney, 
Miłosz, Venclova, Przyboś, a dawniej 
Mickiewicz czy Coleridge) i poeci, któ­
rzy nie lubią interpretować poezji, 
a w każdym razie nie publicznie, 
w druku czy przed żywym audytorium 
(na przykład Herbert, Szymborska, Ce- 
lan, Larkin, Białoszewski).

Autor tych słów zajmuje się czasem 
interpretacją - jako nauczyciel, i niekie­
dy odczuwa nawet dużą przyjemność 
(chyba że wypadnie właśnie zły dzień- 
i nic mu się nie udaje) - ale jest to ra­
czej wydarzenie konkretne, związane 
z momentem, spotkanie z grupą słu­
chaczy, studentów, rozmowa i dlatego 
nie nadające się do publikacji.

Podstawowym jednak faktem jest tu 
wielkoduszność poetów, czytających 
się nawzajem - i także wspaniałomyśl­
ność czytelników, tyle że o ich pięk­
nych odpowiedziach na wiersze wiemy 
z natury rzeczy znacznie mniej. Akt 
lektury zawiera element erotyczny - 
w sensie platońskim. Zanim pojawi się 
polemika (bo często następnym zaraz 
krokiem jest polemika - jak na przy­
kład w wierszu Miłosza „Do Robinsona 
Jeffersa”, czy - tu chodzi już bardziej 
o polemikę autora z samym sobą, 

w wierszu Zbigniewa Herberta „Do Ry. 
szarda Krynickiego - list”), dochodzi 
do przeżycia o naturze erotycznej - do 
miłosnego uniesienia lektury.

To jest początek wszelkiej poezji 
- początek, gdzie łączą się dwie rado­
ści, radość, że poezja istnieje i że istnie­
je - istniał - autor. Radość, że istnieje 
coś wyższego. To moment absolutnego 
braterstwa; krótkotrwały, bo wkrótce 
zaczną się polemiki, ale nieraz decydu­
jący - jest to bowiem także moment, od 
którego można datować pracę poetycką 
wszystkich zapewne poetów (nie wie­
my tylko, jak było z pierwszym po­
etą!).

Jest to także moment nieomal nie 
dający się wyrazić - o ile łatwiej zapisać 
impuls polemiczny niż impuls czystej 
wdzięczności! Interpretacja przychodzi 
później i ma już charakter bardziej dy­
daktyczny. Trzeba odróżnić entuzja­
styczną lekturę od entuzjastycznej in­
terpretacji. Radość pierwszej lektury 
nie potrzebuje gestu interpretacji - ina­
czej jeszcze mówiąc, pierwotną i naj­
głębszą interpretacją nie jest interpreta­
cja pomyślana jako wykładnia cudzego 
dzieła, ale odpowiedź w postaci wła­
snego wiersza.

W
 poezji angielskiej klasycz­
nym przykładem takiej od­
powiedzi jest wczesny wier­

sz Keatsa „On First Looking Into Chap­
man^ Homer” - pełen uniesienia raport 
z lektury Homera w przekładzie Chap­
mana.

Interpretacja wierszy innych po­
etów (zostawiam na boku specyficzny 
problem autointerpretacji poetyckiej) 
przybiera niekiedy charakter prawie 
polityczny. Wybitni poeci - a może 
trzeba powiedzieć, że chodzi tu o pe­
wien, dość w zasadzie rzadki typ wybit­
nego poety intelektualisty, świadomego 
swych celów nieomal od samego po­
czątku drogi artystycznej - prowadzą 
niekiedy ąuasi-polityczną akcję oceny, 
reinterpretacji tradycji poetyckiej, nie­
kiedy na wielką skalę.

Tutaj mistrzem, chwilami przeraża­
jącym nieco, był T.S. Eliot, ten urodzo­
ny w St. Louis w stanie Missouri Ame­
rykanin, który po studiach na Hazar­
dzie i krótkim pobycie w Paryżu osie­
dlił się w Wielkiej Brytanii, przeszedł, 
na anglikanizm i stał się bardziej an­
gielski niż mieszkańcy Londynu. Prze­
czytał on na nowo całą poezję angiel­
ską i sporą część europejskiej zimnym 
okiem doktrynera, wyznawcy własnej 
doktryny poezji - a wiemy, że jego ide­
ałem była poezja bezosobista, intelek­
tualna, zaangażowana w dialog z trady­
cją (poezji i chrześcijaństwa), poezja, 
w której ja piszącego, jego osobowość, 
jego emocje, jego prywatna historia, 
całkiem znikają i wypowiedź poetycka 
staje się stopem diagnozy cywilizacji 
i religijnej tęsknoty - w wieku Spengle- 
ra i Toynbeego także poeta zapragnął 

wielkiej syntezy.
Eliot surowo sądził romantyków 

nazbyt dlań subiektywnych, histerycz­
nych, bardzo krytycznie patrzył na 
epokę wiktoriańską, nie do końca tole­
rował Szekspira, krzywił się na Yeatsa, 
wydobył natomiast ze względnego za­
pomnienia angielskich poetów metafi­
zycznych - podobali mu się, bo odda­
wali się intensywnej spekulacji myś 
wo-poetyckiej i wypowiadali tylko filo­
zoficzne emocje; jeśli nawet sięgali po 
własne przeżycia, to ubierali ję 
w kunsztowne szaty konceptu. Czci 

także, jak wiemy, Dantego.
Przypadek Eliota jest niezwykli 

- był on bowiem niezmiernie utalen 
towanym krytykiem i jego kampan^ 
reinterpretacji poezji osiągnęła za 
pewne więcej nawet niż on sam mdo 
się spodziewać - nie tylko przyg°t0 
wała grunt dla recepcji jego własneg 
dzieła, ale równocześnie wskutek P 
zycji, jaką szybko osiągnął Eliot, dzi? 
ki jego podwójnemu autorytetowi, P 
etyckiemu i czysto krytyczno-lilera 
kiemu, trwale zmieniła sposób P 
strzegania poezji angielsko)ęzycz”^

Dokończenie na stó
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- Na pewno zdarza się Pa­
nu, jak większości ludzi, 
patrzeć czasami w roz­
gwieżdżone niebo. O czym 
Pan wówczas myśli?

- To zależy od sytuacji, ale 
ponieważ pyta pani fizyka, 
więc odpowiem, że myślę 
o tym, kiedy osiągniemy w na­
uce taki stan wiedzy o wszech- 
świecie, że będziemy wiedzieć, 
co było przed Wielkim Wybu­
chem, czyli około piętnastu mi­
liardów lat temu.

- To bardzo dawno. W ogó­
le miary czasu stosowane 
w fizyce, lata świetlne 
oznaczające odległości, ca­
ły ten ogrom przestrzeni 
i masy określany przez no­
woczesne teleskopy, prze­
kraczają granice wyobraź­
ni przeciętnego człowieka. 
Czy możemy porozmawiać 
o wynikach badań fizyków 
bez tych supermatema- 
tycznych pojęć?

- Nie wiem, czy nam się to 
uda. To właśnie matematyka 
pomaga fizykom poznawać 
wszechświat, uporządkować 
wiedzę o nim. No, ale spróbuj­
my, proszę pytać.

- W starożytności ludziom 
trudno było sobie wyobra­
zić, że Ziemia jest kulą. 
Obecnie w dobie lotów ko­
smicznych, samolotów po- 
naddźwiękowych i rakiet 
międzykontynentalnych 
Ziemia wydaje się małą 
kulką. Ale podobnie jak 
starożytni, wiele jeszcze 
nie wiemy. Wszyscy, na­
wet prości ludzie (oni mo­
że nawet częściej niż inni), 
zadają sobie pytania o po­
czątek. A nauka nie daje 
na to odpowiedzi. Proszę 
powiedzieć, w jakim miej­
scu wiedzy o wszechświe- 
cie dziś jesteśmy?

- Współczesna nauka potrafi 
już w oparciu o prawa fizyki 
określić, co działo się od czasu 
jednej stutysięcznej sekundy od 
Wielkiego Wybuchu. Potrafimy, 
przy pomocy tych praw i rów­
nań matematycznych, napisać 
cały scenariusz rozwoju wyda­
rzeń. Wiemy, że w wyniku Wiel­
kiego Wybuchu uwolniła się 
ogromna masa energii, z której 
powstało wszystko, co nas ota­
cza - gwiazdy, galaktyki, Zie­
mia, natura. Wiemy, że wszech­
świat nie jest statyczny, że się 
rozszerza. Wiemy także, jakie 
pierwiastki powstały w począt­
kowym okresie jego rozwoju.

- Nauka oparta jest na do­
świadczeniu, eksperymen­
cie. Rozumiem, że to 
wszystko zostało ekspery­
mentalnie potwierdzone. 
W jaki sposób? Co dzieje 
się w supernowoczesnych 
laboratoriach badawczych, 
z którymi współpracują 
polscy uczeni? Jak został 
udowodniony np. Wielki 
Wybuch?

- On nie został udowodnio­
ny- Zakłada się, że nastąpił, bo 
olbrzymia masa energii musia- 
a się z czegoś uwolnić. Scena- 
nusz rozwoju oparty jest na 
■aktach doświadczalnych, któ- 
re go uzasadniają. Są ich trzy, 
a mianowicie prawo Haub- 
ola. promieniowanie reliktowe 
1 Powstawanie pierwiastków 
* Pierwszym etapie po wybu- 
onu. To były kamienie milowe 
w Poznawaniu wszechświata.

....

Za odkrycie promieniowania 
reliktowego dwóch uczonych 
otrzymało Nobla.

- Dlaczego to było takie 
ważne?

- Bo radykalnie zmieniło ca­
łą obowiązującą wiedzę 
o wszechświecie. Okazało się, 
że wszechświat nie jest sta­
tyczny. Najwięksi uczeni, 
z Einsteinem na czele, musieli 
przyznać, że się mylili. Teoria 
o rozszerzaniu się wszechświa­
ta pozwala nam przewidywać 

Pułapka na światło
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jego rozwój. To bardzo posunę­
ło naukę naprzód.

- Co z tych odkryć wynika?

- Z odkrycia Haubbla wy­
nika, że wszystkie gwiazdy 
i galaktyki oddalają się od ob­
serwatora z prędkością tym 
większą, im większa jest ich 
odległość od obserwatora. 
Promieniowanie reliktowe to 
promieniowanie o takiej natu­
rze jak światło, z tym, że dłu­
gość fali jest znacznie, znacz­
nie większa. Promieniowanie, 
które dzisiaj obserwujemy, 
odpowiada temperaturze oko­
ło minus 270 stopni Celsju­
sza. Badając je, otrzymujemy 
informację o stanie wszech­
świata z czasu około 300 ty­
sięcy lat po Wielkim Wybu­
chu, czyli prawie 15 miliar­
dów lat temu.

- Co było wcześniej?

- O wcześniejszym rozwoju 
wszechświata dowiadujemy się 
ze składu pierwiastków wypro­
dukowanych w czasie Wielkie­
go Wybuchu.

- Czyli wnioskujemy z róż­
nych eksperymentów. Do 
jakiego czasu nas one zbli­
żają?

- No, właśnie do tej jednej 
stutysięcznej sekundy po Wiel­
kim Wybuchu.

- Trudno mi sobie ten uła­
mek czasu wyobrazić. To 
błysk! No, dobrze, a kiedy 
nastąpił Wielki Wybuch?

- Ludzie zawsze się zastana­
wiali nad tym problemem. 
W starożytnych mitach, nieza­
leżnie od miejsca, z którego po­
chodzą, zawarte są wyobraże­
nia początku. W wielu kosmo- 
goniach, w Egipcie, Grecji, Su­
merze, w Indiach powtarza się 
pojęcie wielkiego chaosu. Gdzie 
ten chaos umiejscowić, przed 
czy po Wielkim Wybuchu?

- Kiedy był ten prapoczą- 
tek?

- Fizyka nie daje na to odpo­
wiedzi. Gdyby pani zapytała 
księdza, to odpowiedział, że Bóg 
stworzył wszechświat. Filozof 
jeszcze inaczej to sformułuje.

- Przepraszam, że zadam 
Panu pytanie z gatunku 
osobistych, ale ono się tu 
samo nasuwa. Czy Pan 
wierzy w Boga?

- Tak, wierzę. Rozumiem, 
że chce pani wiedzieć, czy jako 
fizyk mam tu jakieś dylematy. 
Nie mam żadnych.

- Nie o dylematy chciałam 
pytać, lecz o to, czy jest 
coś, w czym Pan dopatruje 
się boskiej mocy sprawczej 
we wszechświecie. Trudno 
mi sobie bowiem wyobra­
zić, żeby wiara uczonego 
fizyka pozbawiona była 
piętna nauki. A zatem, 
gdzie Pan widzi to, co bo­
skie? Pomijamy tu, rzecz 
jasna, wszystko, czego na­
uka nie potrafi jeszcze wy­
tłumaczyć, nie o to chodzi?

- Pyta mnie pani prywatnie?

- Nie, pytam Pana jako fi­
zyka wierzącego w Boga, 
choć zdaję sobie sprawę

z tego, że wiara jest poza fi- elementarnych procesów
zyką, która bazuje prze­
cież na doświadczeniu.

- Odpowiem więc w ten 
sposób: wszechświat jest nie­
słychanie uporządkowany 
i piękny. Piękny, bo panuje 
w nim symetria, a ona przecież 
kojarzy się z klasycznym ka­
nonem piękna. Najbardziej 
elementarne prawa natury wy-, 
kazują - naszym, fizyków zda­
niem - daleko idącą symetrię. 
Proszę chociażby popatrzeć na 
płatki śniegu. Albo na budowę 

roślin pod mikroskopem. Sy­
metria jest jedną z podstawo­
wych zasad panujących we 
wszechświecie, chociaż nie 
wszystkie problemy z nią 
związane potrafimy wyjaśnić. 
Obserwujemy łamania, ale nie 
potrafimy dzisiaj wytłuma­
czyć, dlaczego tak się dzieje. 
No, i podstawowa sprawa 
- wszystko da się sprowadzić 
do niewielu, w gruncie rzeczy, 
cząstek, z których to, co nas 
otacza, jest zbudowane, do kil­
ku sił, które decydują o całym 
rozwoju wszechświata. Obec­
nie jest ich kilka, ale niewyklu­
czone, że była jedna siła, która 
potem się rozdzieliła.

- Co to za siły?

- Obecnie uważamy, że są 
cztery podstawowe. To po­
wszechnie znana siła przycią­
gania ziemskiego, grawitacja, 
oddziaływania elektromagne­
tyczne, czyli siły działające 
między ładunkami elektrycz­
nymi, oddziaływania silne, 
czyli siły działające między ją­
drami atomowymi, oraz od­
działywania słabe związane 
z promieniotwórczością. Nie­
wykluczone, że kiedyś była 
jedna siła. Gdyby tak było, po­
twierdziłaby się teoria wiel­
kiej unifikacji. Byłby to nie­
wątpliwie wielki krok naprzód 
w rozwoju idei najbardziej

w naturze.

- Odkrycie Kopernika nie 
wstrząsnęło feudalnym 
chłopem z tego okresu, nie 
wpłynęło na jego życie, ale 
dla ludzkości w ogóle mia­
ło ogromne znaczenie. Po­
dobnie współczesne od­
krycia niewiele dają prze­
ciętnemu człowiekowi, ale 
świadomość, że w kosmo­
sie panuje porządek, boski 
niemalże ład, byłaby krze­
piąca w świecie, w którym

żyjemy, w świecie upadku 
wartości, nie sądzi Pan?

- Kto wie? To jednak sprawa 
filozofii, nie fizyki. A w ogóle 
z tym porządkiem jest trochę 
tak, że my, ludzie, chcieliby- 
śmy, aby był. Więc stawiamy 
tezę, że jest. Podobnie z syme­
trią. Obserwujemy ją i obcięli­
byśmy, żeby wszędzie była. 
T udowadniamy to. No, ale nie 
wszystko da się udowodnić już 
dzisiaj. Teoria symetrii spraw­
dza się do pewnego stopnia, 
nagle coś się załamuje i cały 
skrzętnie udowodniony plan 
bierze w łeb.

- No, ale to, że materia się 
rozszerza, zostało już 
udowodnione, jak Pan. po­
wiedział wcześniej. Z ob­
serwacji wynika, że coś, 
co się rozszerza, może się 
też kurczyć. Czy to miało­
by oznaczać jakieś konse­
kwencje dla rozwoju świa­
ta? Może się skurczyć?

- Może. Może się skurczyć 
do rozmiarów w chwili Wiel­
kiego Wybuchu. Jest to teore­
tycznie możliwe, ale raczej 
nam to nie grozi. Świat będzie 
się prawdopodobnie dalej roz­
szerzał.

- Prawdopodobnie? Trud­
no o jednoznaczną odpo­
wiedź?

- Nie wszystko rozumiemy 
do końca przy obecnym stanie 
wiedzy. Wymaga to dalszych 
badań. Na świecie, w różnych 
przodujących ośrodkach, pro­
wadzi się badania, w których 
uczestniczy wielu fizyków, 
w tym bardzo aktywnie także 
fizycy polscy. W szczególności 
w CERN, w Europejskim Cen­
trum Badawczym w Genewie 
budowany jest supernowocze­
sny akcelerator. W ciągu naj­
bliższych kilku lat będą prze­
prowadzane eksperymenty, 
które dadzą nam odpowiedź 
na pytanie określające własno­
ści antymaterii, symetrii i uni­
fikacji sił.

- Powiedział Pan, że ma­
teria, która się rozszerza, 
jest olbrzymia. I że może­
my przewidzieć roz­
wój wszechświata. Ta ma­
teria jest przeliczalna? Ile 
jej jest?

- Z obecnych szacunków 
wynika, że odpowiada ona... 
jeden i osiemdziesiąt zer ato­
mów wodoru. »

- To przekracza granice 
wyobraźni! Panie Profeso­
rze, a co to jest antymate­
ria?

- Musiałbym tu użyć precy­
zyjnego języka fizyki, co nie 
byłoby zrozumiałe. Najogól­
niej mówiąc, każdej elemen­
tarnej cząstce odpowiada jej 
antycząstka.

- Ale co z tego wynika?

- Problem materii i antyma­
terii stanowi wielkie wyzwa­
nie dla fizyki. Zgodnie z naszą 
dzisiejszą wiedzą, w trakcie 
rozwoju wszechświata powin­
no było powstać tyle samo ma­
terii, co antymaterii. Tymcza­
sem doświadczenia wykazują, 
że antymaterii we wszech­
świecie nie ma. Fakt ten łamie 
nasze wyobrażenie o symetrii 
natury. Dzisiejsze badania 
muszą odpowiedzieć na pyta­
nie, co jest tego powodem. 
Znamy już dzisiaj pewne fak­
ty, które nam - miej my nadzie­
ję - to wytłumaczą.

- A co to są czarne dziury, 
o których się mówi?

- Czarne dziury są specjal­
nymi obiektami we wszech­
świecie. W pewnym sensie 
możemy powiedzieć, że to są 
gwiazdy o bardzo dużej gęsto­
ści materii, które jednak nie 
wysyłają światła, lecz wręcz 
odwrotnie, wciągają światło 
i wszelką materię do środka.

- Jaki to ma związek 
z rozwojem wszech­
świata?

- We wnętrzu czarnych 
dziur panują dramatyczne 
warunki. Gęstość materii jest 
bardzo duża, temperatura 
bardzo wysoka. Fizyka nazy­
wa to osobliwością materii. 
Taka osobliwość musiała pa­
nować we wczesnej fazie roz­
woju wszechświata, a zatem 
badanie czarnych dziur mo­
że nas zbliżyć do zrozumie­
nia początkowej fazy jego 
rozwoju..

- Na brak problemów ba­
dawczych fizyka chyba ni­
gdy nie będzie narzekać

- To samo mówię swoim 
studentom.

Rozmawiała: 
URSZULA ORMAN
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Nie lubi tłumów i wielogodzinnych posiedzeń. Mimo to 
został politykiem. Dlaczego? Bo nie wypadało odmó­
wić. Taki powód wkroczenia Lecha Wałęsy do polityki 
podaje jego małżonka Danuta. Inne panie, noszące na­
zwiska znane z pierwszych stron gazet, wymieniając 
cele, jakie przyświecają politycznym działaniom ich 
mężów, najczęściej wspominają o poczuciu misji, albo 
że mąż chce coś po sobie zostawić. Panowie traktują 
swoją profesję mniej idealistycznie. Dla Leszka Mille­
ra polityka jest narkotykiem; Jackowi Majchrowskie- 
mu pozwala się sprawdzić; Janusza Korwina-Mikkego 
wciąga jak gra; dla Marka Siwca to wirus, który czło­
wiek nosi w sobie.

P
rof. Edward Nęcka, dy­
rektor Instytutu Psy­
chologii UJ, aczkol- 
(wiek zgadza się co do 
tego, że motywy skła­
niające ludzi do zajęcia się polity­
ką bywają różne, to jednak jako 

główny powód wymienia: chęć 
sprawowania władzy, czyli możli­
wość kontrolowania innych 
i wpływania na otoczenie. Polity­
ka^ w opinii krakowskiego na­
ukowca, pociąga mężczyzn rów­
nież dlatego, iż władza zwykłe łą­
czy się z pieniędzmi. - Dochody 
polityków nawet nie najwyższego 
szczebla są dla przeciętnego czło­
wieka imponujące, przy trudnym 
do określenia wkładzie pracy. 
Wiele osób uważa więc, że to cał­
kiem atrakcyjny sposób na życie 
- mówi prof. Edward Nęcka.

Zrobić coś dobrego
Danuta Wałęsowa, żona byłe­

go prezydenta RP, nie zgadza się 
z taką opinią w odniesieniu do 
swojego męża. - On nigdy nie 
zabiegał o pieniądze. Część swo­
ich dochodów przeznaczył na 
cele charytatywne, a wszystkie 
dary, jakie otrzymał, łącznie z ki­
logramem złota - podarunkiem 
na urodziny od pani Piasec- 
kiej-Johnson, przekazał do 
klasztoru na Jasną Górę - za­
pewnia była prezydentowa.

Jolanta Kwaśniewska, obec­
na pierwsza dama, niejednokrot­
nie dawała do zrozumienia, że 
mąż, startując w wyborach pre­
zydenckich, nie myślał o apana- 
żach. Aleksander Kwaśniewski 
przyznaje jednak, że przed 
pierwszą kampanią prezydenc­
ką zarabiał mniej od żony, będą­
cej współwłaścicielką agencji 
pośrednictwa w obrocie nieru­
chomościami Royal Wilanów.

Barbara Majchrowska, mał­
żonka obecnego prezydenta 
Krakowa, jeszcze przed ogłosze­
niem oficjalnych wyników wy­
borów podkreślała, że rodzina 
jest w dość dobrej sytuacji ekono­
micznej. - Mąż miewał propozy­
cje lepiej płatnych posad niż ta, 
którą obecnie zajmuje - stwier­
dza pani Barbara.

Co zatem zdecydowało, że 
profesor Jacek Majchrowski 
ubiegał się o fotel prezydenta 
miasta? - Jest silną osobowością 
- kontynuuje jego żona. - Tacy 
ludzie spełniają się m.in. w poli­
tyce. To zodiakalny Koziorożec, 
niezależny w swoich sądach, tro­
chę uparty, ale konsekwentny 
w dążeniu do celu. Obecnie jego 
celem jest zrobienie czegoś do­
brego dla Krakowa i krakowian.

W opinii Danuty Wałęsowej, 
jej mężem również kierowały 
wyłącznie altruistyczne moty­
wy, gdy mimo rozmaitych prze­
szkód nie wycofał się z polityki. 
- Czuł ciążącą na sobie odpo­
wiedzialność za kraj, za ludzi, 
którzy mu, zaufali - mówi szyb­
ko, jakby recytując przygotowa­
ną wcześniej formułkę.

Irena Lepperowa jeszcze 
w czasie kampanii prezydenckiej 
w 2000 roku zapewniała publicz­
nie, że Andrzej Lepper, jako kan­
dydat na głowę państwa, ma 
szczytne ideały. - On tylko wyglą­
da na zapalczywego, ale jest do­
brego charakteru i nie zależy mu 
na tanim poklasku. Nadaje się na 
polityka, bo potrafi bronić swoich 
poglądów, nawet jeśli przyjdzie

GRAŻYNA STARZAK

Zarażeni wirusem
Wielu uważa, że polityka to atrakcyjny sposób na życie

Rys. ANDRZEJ KASPRZYK
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mu płacić wysoką cenę - wymie­
nia zalety przewodniczącego „Sa­
moobrony” Irena Lepperowa.

Jak narkotyk
Społecznikowskie ambicje, 

instynkt przywódczy - to w opi­
nii Aleksandry Miller zdecydo­
wało, że jej męża wciągnęła po­
lityka. Małżonka premiera 
uważa, że ma on wszystkie ce­
chy profesjonalisty: ambitny, 
silny, pracowity, wrażliwy na 
potrzeby innych, skuteczny.

Sam premier Miller nie ukry­
wa, że gdy przed laty-wstępował 
do Związku Młodzieży Socjali­
stycznej, bo ta organizacja coś 
wtedy znaczyła, zrobił to ż myślą 
o tym, aby mieć wpływ na bieg 
spraw w swoim zakładzie. Uwa­
ża, że naturalną koleją rzeczy by­
ła późniejsza przynależność do 
PZPR. Dlatego tak, a nie inaczej 
potoczyły się jego polityczne lo­
sy. Premier Miller zwierza się 
w jednym z wywiadów, że polity­
ka jest dla niego jak narkotyk, ale 
mimo to często zastanawiał się, 
czy był taki moment, w którym, 
powinien był się wycofać. - Może 
w roku 1989, ale wtedy mówiłem 
sobie, że trzeba budować nową 
formację lewicy. Tak więc już 
chyba do końca życia pozostanę 
w kręgu polityki - konstatuje 
obecny premier.

Podobnie jak Leszek Miller, 
również Janusz Korwin-Mikke 
nie ukrywa, że zajął się polityką 
po to, aby mieć wpływ na pewne 
sprawy. Były szef Unii Polityki 

Realnej, wymienia jeszcze jeden 
motyw: uprawia politykę, bo to 
lubi! Co prawda, parę rzeczy lu­
bi bardziej, ale zajął się tą dzie­
dziną, bo prosił go o to Stefan Ki­
sielewski. Janusz Korwin-Mikke 
jest przy tym zapalonym bry­
dżystą, politykę traktuje więc 
jak grę: skomplikowaną, ale 
podniecającą. Takie podejście 
do polityki nie jest obce również 
Leszkowi Millerowi. Tak przy­
najmniej twierdzą osoby z naj­
bliższego otoczenia premiera.

Profesja z misją
Posłowi Maciejowi Płażyń- 

skiemu, byłemu marszałkowi

Sejmu, polityka w czasach 
PRL-u kojarzyła się z dzienni­
kiem telewizyjnym i twarzami 
pierwszych sekretarzy. Dziś, 
gdy sam dość często występuje 
w telewizyjnym okienku, uwa­
ża, że polityka to misja, a mo­
tywacją, przynajmniej dla nie­
go, nie są zarobki, lecz działa­
nie na rzecz innych. Maciej Pła- 
żyński zdaje sobie sprawę, że 
zabrzmi to górnolotnie, ale za­
jął się polityką w poczuciu od­
powiedzialności za kraj; za do­
bro wspólne.

Marek Borowski, obecnie 
pełniący funkcję marszałka Sej­
mu, nie traktuje polityki jako 
zwyczajnej profesji, lecz jako 
sposób na realizację określonego 
modelu stosunków społecznych. 
Marszałek Borowski, uczestni­
cząc w życiu politycznym, pod­
budowuje swoje samopoczucie 
jako Połak. Działa, bo chce, aby 
Polska była szanowana na świę­
cie. Właśnie przez swój udział 
w polityce ma zamiar realizo­
wać ten cel.

Polityka żyje w człowieku 
jak wirus. Dlatego, choć kilka 
razy od niej odchodziłem, za­
wsze wracałem - tak tłumaczy 
swoją długoletnią działalność 
polityczną Marek Siwiec. Zara­
żeni tym wirusem mają, w opi­
nii ministra Siwca, różne moty­
wacje. Dla niego bycie wysokim 
urzędnikiem w Kancelarii Pre­
zydenta to misja, jaką powie­
rzył mu Aleksander Kwaśniew­
ski, który ma wyczucie do ludzi 

i dlatego jest wzorem najlepsze­
go polityka.

Władza i pieniądze
Piotr Tymochowicz, specjali­

sta od kreowania wizerunku po­
lityków, nie wierzy w ich zapew­
nienia, że polityką zajęli się z po­
czucia odpowiedzialności za kraj 
i misji, jaką mają do spełnienia 
względem ogółu. - Chciałbym, 
aby tak było, ale nie łudzę się. 
W Polsce, w przeciwieństwie do 
wielu cywilizowanych krajów, 
do polityki można trafić nie ma­
jąc grosza, aby w trakcie pełnie­
nia funkcji zostać całkiem majęt­
nym człowiekiem. W mojej opi­

nii, wyłącznie możliwość spra­
wowania władzy oraz wiążące 
się z tym pieniądze przyciągają 
mężczyzn do polityki - stwier­
dza bez ogródek Piotr Tymocho­
wicz. - Szczytne cele biorą w łeb 
w momencie, gdy kończą się wy­
bory. Wtedy wielu ludzi polityki 
zaczyna bardziej dbać o interesy 
osobiste i partyjne, bo one czę­
sto się ze sobą splatają, zapomi­
nając o interesie swojego elekto­
ratu - kontynuuje, dodając, iż są 
to ogólnie znane twierdzenia.

- Politycy mogą mieć subiek­
tywne poczucie misji. Ale to jest 
ich wersja. Obiektywnie nato­
miast działalność polityczna 
wynika najczęściej z motywów 
osobistych - powtarza prof. 
Edward Nęcka. - Swego czasu 
prowadziłem badania wśród lu­
dzi, którzy pracowali w rozma­
itych organizacjach. W tej gru­
pie było trochę prawdziwych 
społeczników, ale zdecydowaną 
większość stanowili ci, u któ­
rych potrzeba dominacji była 
najsilniej eksponowana - wspo­
mina krakowski psycholog.

Piotr Tymochowicz wymie­
nia jeszcze jeden motyw, który 
może decydować o tym, że dany 
człowiek wkracza na polityczną 
arenę. - Niektórzy ludzie chcą 
w ten sposób zaimponować swo­
jej partnerce. Zdecydowanie ła­
twiej być kimś w polityce niż 
wybić się np. zarabiając milion 
dolarów - mówi Piotr Tymocho­
wicz. W jego opinii, to często ko­
bieta popycha swojego mężczy­

znę do polityki: - Znam wiele ta­
kich przypadków, nie chciałbym 
wymieniać nazwisk, że gdyby 
dany człowiek nie piastował wy­
sokiej funkcji, atrakcyjne kobie­
ty, jakimi są niektóre żony tych 
panów, w ogóle by się nimi nie 
zainteresowały. Mężczyźni zda­
ją sobie sprawę z tego, że polity­
ka działa jak afrodyzjak, dlatego 
ciągną do niej jak pszczoły do 
miodu i niedźwiedzie do barci.

Odradzały, ale są dumne
Małżonki znanych polity­

ków zaprzeczają, jakoby to one 
wyzwalały u mężczyzn potrze­
bę sprawdzenia się na politycz­

nej niwie. Większość z nich mó­
wi, że nie były zachwycone wy­
borem takiego, a nie innego po­
la aktywności swojego partnera. 
- Na początku starałam się mu 
wytłumaczyć, że polityka nie 
dla niego, żeby zostawił to in­
nym. Bałam się o jego zdrowie, 
o rodzinę - zwierza się Danuta 
Wałęsowa. - Później przywy­
kłam. Pogodziłam się z sytu­
acją, że o sprawy domowe mu­
szę się troszczyć sama.

Jolanta Kwaśniewska jesz­
cze przed wyborami w 1995 ro­
ku, starała się zniechęcić męża 
do kandydowania. - Czułam, 
że nigdy nie będziemy już tacy 
sami jak przed prezydenturą, 
czyli anonimowi; bo będziemy 
musieli żyć pod obstrzałem ka­
mer. Ale nie narzekam, nikt nas 
przecież do. tego nie zmuszał 
- wyznaje publicznie.

Jolanta Kwaśniewska uważa, 
że najwyższą cenę za przywilej 
uczestnictwa męża w wielkiej po­
lityce płaci rodzina: - Mogę wyli­
czyć na palcach, ile obiadów zje­
dliśmy wspólnie, tylko we wła­
snym gronie. I to na wyraźne ży­
czenie naszej córki Oli.

Irena, żona Andrzeja Leppe­
ra, dopiero po wygranych przez 
„Samoobronę” wyborach stała 
się dumna z osiągnięć męża. 
Przedtem bała się o niego, bo 
straszono ją przez telefon, że 
Andrzej Lepper zginie, tak jak 
generał Papała.

Barbara Majchrowska rów­
nież odradzała mężowi kandy­

dowanie. - Wiedziałam, że mąż 
nie lubi wielkich zgromadzeń; 
oficjalnych przyjęć, bankietów. 
Sądziłam, przynajmniej na po­
czątku, że byłoby lepiej dla nie­
go, aby zajmował się tak jak do­
tąd pracą naukową. Ale przy­
znam, że było mi miło, gdy po 
wygranej Jacka odbierałam gra­
tulacje od znajomych z kraju 
i zagranicy - mówi żona prezy­
denta Krakowa.

Będąc u władzy
Jaki wpływ na mężczyzn ma 

polityka? Czy bardzo zmieniają 
się, będąc u władzy? - Tak, my­
ślę, że tak - odpowiada Danuta 
Wałęsowa. - Leszek bardzo się 
zmienił w relacjach rodzinnych. 
Stał się bardziej opryskliwy, ner­
wowy, niecierpliwy. Gdy spoglą­
dam wstecz, dokonuję porów­
nań, podsumowań, dochodzę do 
wniosku, że polityka to nie jest 
najlepsza z przygód, jaka może 
się przydarzyć mężczyźnie.

Natomiast Irena Lepperowa 
nie zauważyła, aby małżonek 
zmienił się z powodu swojej 
działalności politycznej: - Za­
wsze był uparty, ale w domu nie 
narzuca swojego zdania. Nadal, 
tak jak przedtem, zanim został 
posłem, przyjeżdżając do Ziel- 
nowa z Warszawy, przywozi 
kwiaty i coś słodkiego.

Barbara Majchrowska nie 
dopuszcza takiej myśli, żeby jej 
mąż stał się innym człowie­
kiem, pełniąc obecną funkcję. 
- Nie wydaje mi się, aby nagle 
stał się np. bardziej władczy, 
bo on, mimo silnej osobowo­
ści, nie jest osobą, która dąży 
do dominacji nad innymi - mó­
wi pani Barbara.

Zimny prysznic
Prof. Edward Nęcka nie ma 

złudzeń: - Polityka na pewno 
zmienia ludzi będących w jej 
orbicie, bo uderza do głowy jak 
szampan. Jest silnym narkoty­
kiem dla mężczyzn, pozwala­
jąc na rywalizację, kto ważniej­
szy; na budowanie różnego ro­
dzaju układów; zajmowanie 
miejsc w określonej strukturze. 
To gra, często bez pardonu, 
która wciąga i po pewnym cza­
sie chyba nikogo nie pozosta­
wia takim samym - uważa kra­
kowski psycholog.

Tylko niektórzy ? polityków 
zdają sobie z tego sprawę. 
W opinii ministra Marka Siwca, 
jednym z niebezpieczeństw, ja­
kie czyhają na ludzi władzy, 
jest to, że pewnego dnia czło­
wiek zaczyna się czuć kimś in­
nym, lepszym od zwykłego zja­
dacza chleba. Co wtedy może 
pomóc wrócić do rzeczywisto­
ści? Kontakty z ludźmi, przy­
jaźnie sąsiedzkie i reprymenda 
ze strony żony. Prezydencki mi­
nister przyznaje, że żona Ewa 
prawi mu czasem tak dosadne 
uwagi na temat polityki, że tra­
ci panowanie nad sobą, ale sło­
wa małżonki traktuje jak zim­

ny prysznic.
Marszalek Sejmu Marek Bo­

rowski, specjalista w rozwiązy- 
waniu łamigłówek i mistrz 
w grach logicznych, w których 
najczęściej dystansuje rywali, 
mówi, że potrafi zachować dy­
stans również do polityki. Jesz- 
cze będąc wicemarszałkiem, 
odrzucał myśłenie w katego­
riach funkcji i wspinania się P° 
szczeblach stanowisk. Dlatego 
nigdy nie był sfrustrowany, gdy 
na politycznej scenie przyszło 
mu pełnić drugorzędne role.

Marek Borowski jest jem 
nym z niewielu polityków, 
o których nie tylko partyjni 
koledzy mówią, że woda sodo­
wa nie uderza mu z byle pow° 
du do głowy. Marszałek, zna 
ny z wysokiego ilorazu intd1 
gencji (140 punktów!}, odp° 
wiadając na pytanie, czy po" 
tyka zmienia człowieka, żart 
je, iż długoletnia działalno- 
w parlamencie na pewno m 
negatywny wpływ na iloraz i 

teligencji.
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Profesor Janusz Filipiak, prezes zarządu krakowskiej spółki 
ComArch, zajmujący (wspólnie z żoną Elżbietą) 56. miejsce w te­
gorocznym rankingu tygodnika „Wprost” na 100 najbogatszych 
Polaków, przyznaje, że nie pamięta dokładnie chwili, w której za­
robił swój pierwszy milion złotych. - Na pewno było to na prze­
łomie lat 80. i 90., kiedy jako profesor Akademii Górniczo-Hut­
niczej w Krakowie realizowałem zagraniczne kontrakty dla pol­
skiego przemysłu - mówi. - Ten pierwszy milion nie był oczywi­
ście wynagrodzeniem za jeden kontrakt, ale kumulacją mniej­
szych kwot, jakie otrzymywałem za poszczególne umowy.

P
ieniądze przeznaczył 
na rozwój własnej 
firmy. - W tamtych 
czasach była to jedy­
na możliwość po­
mnażania zysków - twierdzi 
prezes ComArchu. - Nikomu 

nie śniło się o takich formach 
lokaty kapitału, jak akcje czy 
fundusze inwestycyjne.

Dziś majątek państwa Filipia­
ków szacowany jest na 210 min 
zł. W 2001 r. przychody grupy 
ComArch (w jej skład, oprócz 
spółki-matki ComArch SA, wcho­
dzą ComArch Kraków, ComArch 
Internet Ventures, CDN-Compact 
Disc Novelty, NetBrokers oraz 
działająca w Stanach Zjednoczo­
nych ComArch Global Inc. 
i Niemczech ComArch Software 
AG) wyniosły prawie 180 min 
zł, a zysk netto - ponad 6 min zł. 
Filipiak jest również współwła­
ścicielem portalu Interia.pl, a jego 
żona Elżbieta zarządza słyn­
ną krakowską restauracją Wie- 
rzynek.

Pierwszego własnego milio­
na dolarów nie pamięta też Ry­
szard Krauze, twórca grupy 
firm Prokom, czwarty na liście 
najbogatszych Polaków. Za to 
pierwszy milion złotych zarobił 
najprawdopodobniej jako mło­
dy inżynier podczas pobytu na 
kontrakcie Polservice. Pracował 
w firmie importującej kompute­
ry z Dalekiego Wschodu. 
Uskładane 35 tys. doi. zainwe­
stował, otwierając własną firmę 
- Prokom, wówczas zakład rze­
mieślniczy.

- Kapitał był cały czas w ob­
rocie. Odetchnąłem dopiero 
w momencie wejścia na giełdę 
- opowiada. W ubiegłym roku 
przychody grupy Prokom, sku­
piającej kilkanaście spółek 
z branży teleinformatycznej, 
wyniosły 1,03 mld zł, a zysk 
netto - 35,8 min zł.

Również Halina Zawadzka, 
właścicielka markowej firmy 
odzieżowej Hexeline (dysponu­
jącej siecią 14 sklepów w całej 
Polsce), była tak zaangażowana 
w pracę, że nie miała czasu śle­
dzić przyrostu zer na własnym 
koncie.

★ ★★

Istnieją trzy sposoby na zdo­
bycie pieniędzy - możesz je 
odziedziczyć, poślubić lub 
ukraść - głosi włoskie przysło­
wie ludowe. Podobnie obrazuje 
to pewna opowiastka popular­
na w Stanach Zjednoczonych: 
Mody człowiek zapytał bogate- 
8o starca, w jaki sposób doszedł

fortuny. Staruszek zamyślił 
Sl? i odparł: Pamiętam jak dziś, 
tynu, że było to w 1932 r. Sam 
srodek wielkiego kryzysu. Nie 
miałem nic prócz jednego centa. 
Zainwestowałem, go w jabłko. 
Spędziłem cały dzień, polerując 
owoc i pod wieczór sprzedałem 
8o za dziesięć centów. Następ­
nego dnia zakupiłem za tę kwo­
tę dwa jabłka. Polerowałem je 
Przez cały dzień, aż o piątej po 
Południu udało mi się sprzedać 
)e za 20 centów. Stbsowałem tę 
Metodę przez miesiąc, aż uzbie­
rałem prawdziwy majątek - do- 
ara i 37 centów. Wtedy zmarła 

°]a macocha, zostawiając mi 
spadku milion dolarów”.
Podobno 30 proc, najbogat- 

ych obywateli Unii Europej- 
leJ odziedziczyło bogactwo 

Q Przodkach. Zdarzają się 
Ą[ ywiście wyjątki od reguły, 
św ' naibogatszy człowiek na 
snftecie’ założyciel firmy Micro-

William Henry Gates III,

BEATA CHOMĄTOWSKA

Sto tysięcy na szczytach
Pierwszy milion trzeba odziedziczyć, poślubić lub ukraść. Potem jest już tylko łatwiej.

Rys. ANDRZEJ KASPRZYK

..

znany obecnie jako Bill Gates, 
był milionerem już w chwili na­
rodzin. James Willard Maxwell, 
amerykański bankier, otworzył 
dla swojego wnuka specjalny 
rachunek, umieszczając na nim 
tę magiczną kwotę, do której 
Bill, dzięki własnym zdolno­
ściom i pracy, mógł dopisać 
jeszcze trzy kolejne zera w wie­
ku zaledwie 31 lat.

John D. Rockefeller, twórca 
potęgi rodu Rockefellerów, za­
czynał znacznie skromniej. Ja­
ko dwunastolatek, pomagając 
kilku sąsiadom, uskładał ponad 
50 dolarów. Za radą matki zaro­
bione pieniądze pożyczył miej­
scowemu rolnikowi na rok, za­
znaczając jednak, że pobierze 
od nich odsetki w wysokości 
7 proc. Kiedy otrzymał żądaną 
kwotę, miał rzekomo powie­
dzieć: Jestem pod wrażeniem. 
Doszedłem do wniosku, że le­
piej, by pieniądze pracowały 
dla mnie, niż bym to ja był ich 
niewolnikiem.

Pierwszy milion zarobił 
w rafinerii, założonej wspólnie 
z dwoma partnerami: Andrew­
sem i Clarkiem. W 1870 r. zain­
westował je w całości w kolej­
ny biznes naftowy The Stan­
dard Oil Company. Pomnożone 
zyski pozwoliły mu po dwuna­
stu latach przekształcić to 
przedsięwzięcie w The Stan­
dard Oil Trust. Dzięki majątko­
wi, jaki zgromadził John 
(w 1937 r., po jego śmierci, oso­
bistą fortunę oszacowano tylko 
na 26 min doi., gdyż sporą 
część zapisał organizacjom do­
broczynnym),. kolejni przed­
stawiciele rodu Rockefellerów 
mieli zapewniony znacznie ła­
twiejszy start.

Majątek Billa Gatęsa (210 
mld zł) wart jest cztery razy 

więcej niż majątek wszystkich 
stu najbogatszych ludzi w Pol­
sce razem wziętych (52 mld zł). 
A jednak spora część naszych 
rodzimych milionerów nie chce 
wypowiadać się o swoich fortu­
nach. Może ludzie majętni bar­
dziej niż zwykli śmiertelnicy 
chcą chronić swoją prywat­
ność? A być może boją się, że 
będą źle postrzegani - jak do­
wodzą bowiem badania opinii 
publicznej, nie darzymy krezu- 

sów zbytnią sympatią, choć 
jednocześnie aż 72 proc. Pola­
ków uważa bogactwo za coś na­
turalnego.

Źródłem niechęci do boga­
czy jest przekonanie, że mają 
oni wszystko, rozbijają się dro­
gimi samochodami, szaleją po 
ekskluzywnych restauracjach. 
Zwykle zapomina się o tym, że 
majętni właściciele firm zapew­
niają pracę innym, pośrednio 
przyczyniając się do powstawa­
nia kolejnych fortun.

Tomasz Kolbusz, prezes za­
rządu spółki 0net.pl, jednego 
z najpopularniejszych w kraju 
portali internetowych i części 
notowanej na giełdzie Grupy 
Onet, powstałej po podziale no­
wosądeckiego Optimusa, we­
dług rankingu „Wprost” dyspo­
nuje majątkiem w wysokości 
80 min zł. W jakich okoliczno­
ściach zarobił swój pierwszy 
milion i na co go przeznaczył? 
- Niestety, pan Kolbusz nie­
chętnie odpowiada na takie py­
tania - mówi Paweł Respondek, 
rzecznik prasowy spółki 
Onet.pl.

Opowieści o finansowych 
początkach swojej kariery od­
mawia także Krzysztof Kon­
stanty, prezes Telewizji Kablo­
wej „Autocom”. - Nie sądzę, 
abym zaliczał się do grona mi­
lionerów - odpisał na skierowa­
ny do niego e-mail.

Równię dyskretny okazuje 
się Vincent Janssen, dyrektor 
zarządzający holenderskiej fir­
my Douwe Egberts, producenta 
kawy Prima. - To moje prywat­
ne spra.wy, które staram się od­
dzielać od działalności gospo­
darczej. Nie wydaje mi się, aby 
było to interesujące dla czytel­
ników - twierdzi Janssen. _

Opowieści o ostentacyjnym 
obnoszeniu się bogatych z ich 

bogactwem nie zawsze mają 
wiele wspólnego z prawdą. Naj­
lepszym przykładem może być 
sam Bill Gates, który ponoć jeź­
dzi do pracy zwykłym samo­
chodem, a w samolotach korzy­
sta z klasy ekonomicznej. Kra­
kowianin, Zdzisław G., obecnie 
właściciel dobrze prosperującej 
kancelarii prawniczej, który 
pierwszego miliona złotych do­
robił się na początku lat 90. 
w firmie polonijnej, jeszcze do 

niedawna mieszkał w zwykłym 
wieżowcu z wielkiej płyty i jeź­
dził starą toyotą corollą. Spore 
oszczędności zamienił na akcje 
oraz dzieła sztuki. Lokuje je też 
w nieruchomości - wyjątkowo 
ulubioną przez polskich milio­
nerów formę inwestycji. Od 
czasu do czasu funduje sobie 
egzotyczne wycieczki.

Przeciętny amerykański mi­
lioner - a stanowią oni blisko 
jeden procent tamtejszego spo­
łeczeństwa - nie przypomina 
baśniowego krezusa. Jeździ 
fordem, jego wydatki na odzież 
nie przekraczają 360 doi. Nie 
tylko w Stanach, ale w większo­
ści krajów europejskich de­
monstrowanie własnego bogac­
twa nie jest w modzie.

W Holandii obnoszenie się 
z pieniędzmi uchodzi wręcz 
za przejaw złego smaku. Pew­
na firma motoryzacyjna, 
wchodząca na rynek holender­
ski, postanowiła zdobyć klien­
tów reklamą, w której pokaza­
no trzy różniące się klasą sa­
mochody: menedżera, dyrek­
tora i właściciela. Najbardziej 
luksusowy był samochód wła­
ściciela. Wbrew przewidywa­
niom, firma nie odniosła suk­
cesu. Odbiorcy uznali bo­
wiem, że przedsiębiorstwo, 
którego kierownictwo .wydaje 
pieniądze na symbole własne­
go prestiżu, zamiast inwesto­
wać w rozwój firmy, nie może 
wzbudzać zaufania.

- Pierwszy milion zarabia 
się, by dobrze żyć - twierdzi 
w jednym z wywiadów praso­
wych Katarzyna Frank-Niem- 
czycka, żona Zbigniewa Niem­
czyckiego,' właściciela firmy 
Curtis International, jedenaste­
go na liście najbogatszych Pola­
ków. - Setny to już gospodarcza 
wielka gra.

Majątek Niemczyckiego wy­
nosi obecnie 820 min zł. Pierw­
sze sto dolarów wspólnie z żo­
ną zarobili w Stanach Zjedno­
czonych, w reklamie parasolek.

Gdy prześledzi się życiory­
sy setki polskich bogaczy, wi­
dać wyraźnie, że większość 
z nich zaczynała w taki wła­
śnie sposób - od pracy, często 
fizycznej, za granicą. Zdobyte 
na Zachodzie umiejętności 
przeszczepiali następnie na 

grunt własnego przedsiębior­
stwa, założonego po powrocie 
do kraju. Zaoszczędzone dewi­
zy - czasem był to pierwszy 
milion, czasem nieco mniej 
- służyły zwykle jako kapitał 
założycielski.

Polski milioner idealnie od­
powiada amerykańskiemu 
wzorcowi self-made man - bli­
sko 90 proc, z nich nie odzie­
dziczyło fortuny po przodkach, 
lecz zdobyło ją własną pracą. 
90 proc, stanowią prywatni 
przedsiębiorcy, wśród których 
nie brakuje jednak ludzi z tytu­
łami naukowymi. Co ciekawe, 
podobnie jest w Stanach, gdzie 
aż 83 proc, milionerów zdobyło 
swój majątek w pierwszym po­
koleniu. Polacy znajdują się na 
drugim miejscu (po Chińczy­
kach) wśród najzamożniej­
szych imigrantów w USA.

Jan Kulczyk, numer jeden 
wśród milionerów znad Wisły, 
a zarazem jedyny Polak, który 
znalazł się na liście 500 najbo­
gatszych ludzi świata amery­
kańskiego magazynu „Forbes” 
(1997 r.), nie odbiega od tego 
wzorca. Pierwsze poważne 
pieniądze zarobił jednak za 
żelazną kurtyną. Kulczyk se­
nior w 1956 r. wyemigrował do 
Berlina Zachodniego, pozwa­
lając synowi cieszyć się statu­
sem emigranta bez opuszcza­
nia kraju.

Prywatny biznes Jana Kul­
czyka, dziś posiadacza 
(wspólnie z rodziną) 12 mld 
zł, polegał na eksporcie produ­
kowanych w Polsce akumula­
torów samochodowych i ko­
smetyków.

Odzwierciedleniem mitu 
o amerykańskim pucybucie, 
który stał się milionerem, wy­
daje się kariera Romana Kluski 
- założyciela i wieloletniego 

prezesa Optimusa. Według je­
go opowieści, kapitał założy­
cielski nowosądeckiej spółki 
wynosił zaledwie 12 dolarów. 
Po dwóch latach firma przy­
niosła mu pierwszy milion do­
larów. Co z nimi zrobił? Zain­
westował w dalszy rozwój 
przedsiębiorstwa.

Józef Hubert Gierowski, 
właściciel spółki Greenhouse, 
wyjechał z Polski w 1979 r. 
Pierwszy milion dolarów zaro­
bił na handlu dziełami sztuki 
i projektowaniu, którym zajmo­
wał się w Stanach Zjednoczo­
nych, Japonii, Francji i krajach 
Ameryki Łacińskiej. Zainwesto­
wał je na początku lat 90. na 
warszawskiej Giełdzie Papie­
rów Wartościowych, kupując 
m.in. akcje Vistuli, Universalu 
i Banku Śląskiego.

Jedynie Cezariusz Szlach­
cic, prezes i założyciel powsta­
łej w 1988 r. firmy Cezex, pro­
ducenta i dystrybutora papie­
ru, przyznaje, że może po­
chwalić się posiadaniem milio­
na złotych dopiero od dwóch 
lat. Kapitał założycielski Ceze- 
ksu wynosił 5 tys. doi., obec­
nie jego przychody sięgają 
181 min zł, a kapitał zakłado­
wy, najwyższy wśród dystry­
butorów wyrobów papiero­
wych w Polsce - 72 min zł.

Poczesne miejsca wśród po­
siadaczy wielomilionowych for­
tun zajmują przedstawiciele 
show-biznesu. Jennifer Lopez, 
amerykańska aktorka, ucho­
dząca za współczesny symbol 
seksu, swój pierwszy milion 
dolarów zarobiła dzięki udzia­
łowi w filmie Gregory’ego Navy 
„Selena”. Otrzymała wtedy no­
minację do nagrody Golden 
Globe za najlepszą rolę żeńską. 
Polscy aktorzy i muzycy twier­
dzą jednak, że w tej branży du­
że pieniądze łatwo jest zarobić 
tylko na Zachodzie. Nawet Ma­
ryla Rodowicz, otwarcie przy­
znająca się do życia na wyso­
kim poziomie, twierdzi, że 
pierwszy milion złotych udało 
się jej uzbierać dopiero niedaw­
no, po trzydziestu latach estra­
dowej kariery.

★ ★★

Jeszcze przed pierwszym 
stycznia 1995 r., datą denomi­
nacji złotego w stosunku 
1:10 000, prawie każdy Polak 
mógł mówić o sobie z dumą: 
milioner. Jednak wartość ów­
czesnego miliona złotych 
- czerwonawego banknotu, 
którego awers zdobiła podobi­
zna noblisty Władysława Rey­
monta, odpowiadała zaledwie 
100 dzisiejszym złotym. Śred­
nia pensja brutto w tym czasie 
wynosiła 5 min 328 zł.

Ilu milionerów żyje obecnie 
w naszym kraju? Ną to pytanie 
trudno odpowiedzieć. Banki za­
zdrośnie strzegą tajemnicy 
o majątkach swoich indywidu­
alnych klientów. Według nieofi­
cjalnych szacunków, kilkana­
ście tysięcy obywateli zgroma­
dziło majątki warte co najmniej 
milion złotych. Niektórzy 
przedstawiciele banków twier­
dzą jednak, że jeśli doliczymy 
do tego posiadczy środków ulo­
kowanych w nieruchomo­
ściach, papierach wartościo­
wych i przedsiębiorstwach, mi­
lionerów może być nawet sto 
tysięcy. Wartość wszystkich de­
pozytów bankowych osób pry­
watnych nie przekracza 
200 mld zł.

Na Zachodzie przeciętny 
milioner korzysta zwykle 
z usług tzw. prwate banking 
- specjalnych przywilejów, in­
dywidualnej obsługi, własnego 
doradcy, który sugeruje, gdzie 
najlepiej ulokować pieniądze. 
Do grona takich klientów mogą 
zaliczać się osoby dysponujące 
przynajmniej kilkuset tysiąca­
mi euro. W Polsce sektor ban­
kowości prywatnej dopiero się 
rozwija. Na razie jego klienci 
dysponują majątkiem rzędu 
30-40 mld zł. ■
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- Przyjechał Pan do Krakowa sa­
mochodem?

- Nie, ponieważ jeden z moich sa­
mochodów sprzedałem i czekam na 
nowy model, a drugiego - co jest 
skończonym lenistwem - nie chciało 
mi się wyciągać z garażu. Bałem się, 
że w Krakowie będzie mżawka, będę 
musiał oskrobywać szyby z lodu. Po­
za tym jestem na tyle zmęczony, 
skądinąd „cudownym” rokiem jubile­
uszowym, iż nie bardzo czułem się 
na siłach, aby prowadzić samochód.

- Jakie będzie to nowe auto?

- Mercedes klasy S, 12 cylindrów 
i 500 KM. Poprzedni miał 320 KM. 
Ciągle, gdy powstaje nowy model, 
muszę wymienić samochód. Nie wy­
trzymuję świadomości, że jest lepsza 
wersja, a ja jej nie mam.

- Jeździ Pan szybko?

- Zawsze się boję o tym mówić, 
gdyż wszyscy wiedzą, ile na polskich 
drogach można jeździć. Obawiam 
się, że takie wypowiedzi mogą być 
potem użyte przeciwko mnie. Nie 
ukrywam, że lubię czasem wypróbo­
wać samochód. Jechałem najszyb­
ciej, ile można, czyli 250 km na go­
dzinę. Więcej się nie da, bo w samo­
chodach prędkość jest blokowana. 
A mógłbym z 300!

- Jak się Pan czuł przy takiej 
prędkości?

- Niestety, normalnie. I to jest dla 
mnie straszne.

- Czy jest Pan zawsze wierny 
mercedesowi?

- Od czasu, od kiedy mnie stać na 
mercedesy, czyli dopiero od kilkuna-. 
stu lat.

- Napisał Pan muzykę do ponad 
130 filmów, dla najwspanial­
szych reżyserów.

- Pisywałem muzykę do niektó­
rych wybitnych dzieł naszej kinema­
tografii, także zagranicznych, co daje 
mi pewnego rodzaju satysfakcję. Cie­
szę się, że pracowałem z: Wajdą, Kut­
zem, Zanussim, Różewiczem, Hasem, 
Kieślowskim, Coppolą, Campion, Po­
lańskim i wielu innymi. Różnica jed­
nak między pracą przy filmie a kom­
ponowaniem muzyki koncertowej po­
lega na tym, że nie ja, tylko reżyser 
jest autorem tego dzieła. Choć formal­
nie materia muzyczna - użyta do fil­
mu czy do symfonii - może być bar­
dzo podobna, niemal taka sama. Gdy 
słuchamy czasami tytanów amery­
kańskiej muzyki filmowej, można za­
uważyć, że oni korzystali z klasyki. 
Oddaje to słynna anegdota o Dymitrze 
Tiomkinie. Otóż, gdy film z jego mu­
zyką się kończył i publiczność bijąc 
brawo wywoływała kompozytora, to 
na scenę, kłaniając się publiczności, 
wychodzili po kolei: Czajkowski, Pro­
kofiew, Beethoven, Wagner. Muzykę 
klasyczną od filmowej różni jednak 
przede wszystkim dramaturgia i for­
ma. Filmowa muzyka nie ma formy.

- Dlatego niektórzy kompozyto­
rzy nie zgadzają się na nagranie 
na płycie ścieżki dźwiękowej 
z filmu.

- Dla biznesu filmowego jest zu­
pełnie obojętne, co zostanie nagrane 
na płytę. Sukces muzyki filmowej nie 
daje żadnego powodu do puszenia 
się. Powodzenie muzyki zależy od 
powodzenia filmu. Płyty do „Titani­
ca”, „Harry’ego Pottera”, „Władcy 
Pierścieni”, „Gwiezdnych wojen” 
sprzedałyby się w kilkunastu milio­
nach egzemplarzy, nawet z byle jaką 
muzyką. Bo każdy chce mieć taką 
płytę u siebie.

- Ze względu na film.

- Wyłącznie. Co zostało z dzie­
siątków tysięcy godzin muzyki filmo­
wej? Parę piosenek, parę melodyjek. 
Reszta ginie. Na przykład płyta 
z „Draculi” dobrze się sprzedała, bo 
film poszedł dobrze. Natomiast moja 
muzyka - naprawdę udana, którą 
dwa pisma hollywoodzkie uznały za 
soundtrack roku 1997, czyli do „Por­
tretu damy” Jane Campion - padła. 
Żadnego sukcesu płyty, bo żadnego 
sukcesu filmu. Sprzedano tylko kil­
kadziesiąt tysięcy płyt. To śladowa 
ilość jak na warunki amerykańskie.

- Trudno się dziwić, że chce Pan 
pracować na własny rachunek...

- Jeśli oczywiście człowieka stać 
na pracę na własny rachunek. Ale ja 
poza samochodami nie mam specjal­
nych wymagań w życiu. Na szczęście 
Ameryka spotkała mnie dość późno, 
bo nie wiadomo, jak by się moje ży­
cie potoczyło.

- Ma Pan dużo filmowych zamó­
wień?

Sześć nut nadziei
Z WOJCIECHEM KILAREM rozmawia Agnieszka Malatyńska-Stankiewicz

Wojciech Kilar Fot. ANNA KACZMARZ

- W tej chwili naprawdę mógłbym 
ciągle pisać do filmu, w Ameryce i we 
Francji. Odmówiłem nie tak dawno 
napisania muzyki do „Braterstwa wil­
ków”. Uznałem, że film o kung-fu 
nie jest dla mnie. Dość napaliłem się 
natomiast, parę lat wcześniej, na 
„Plac Vendome”, w reżyserii bardzo 
miłej Nicole Garcii. Spędziłem z re­
żyserką wspaniały czas w Paryżu. To 
byłaby prosta, miła robota i w dodat­
ku w moim ulubionym mieście. 
Machnąłbym tę muzykę w parę dni. 
To był film dla mnie. Psychologiczny, 
mroczny i z Catherine Deneuve, któ­
rą bardzo lubię. Niestety, nie dogada­
liśmy się.

- O co poszło?

- O pieniądze. Po prostu zezłości­
łem się. To samo było przy serialu 
„Nędznicy”.

- Żałuje Pan czasem, że Pan od­
mawia?

- Tak, na przykład żałuję odmowy 
De Palmie, który poprosił mnie o mu­
zykę do „Femme fatale”. Ale tak się 
zbiegło, że nie mogłem tego zrobić. 
W tym czasie miałem „Pianistę”, pró­
bowałem zaczynać pisać symfonię. 
Musiałem odmówić, mimo że zawsze 
chciałem dla niego skomponować 
muzykę. I odmówiłem z żalem. 
Zwłaszcza że nie trzeba by lecieć do 
Ameryki. Spotkanie miało być w Pa­
ryżu. Odkąd w samolotach nie moż­
na palić, to podróż do Los Angeles 
jest szalenie utrudniona.

- O Pana pracy z Coppolą krążą 
w środowisku filmowym legen­
dy. Jak to naprawdę było 
z pierwszym wyjazdem do Ame­
ryki, z „Draculą”, z Coppolą?

- Coppola robił „Draculę”, aby się 
wyciągnąć z potężnych długów, ok. 
100 milionów dolarów. Był w trudnej 
sytuacji, miał zagrożoną hipotekę do­
mu, działalność jego studia w San 

Francisco stała pod znakiem zapyta­
nia. Coppola postanowił zrobić film, 
aby podreperować budżet i zaprosił 
nagle starego kompozytora, z jakiejś 
Polski, którą wszyscy mylą z Holan­
dią: Poland - Holland. Wyobrażam 
sobie, co się musiało dziać wśród 
producentów. W Ameryce przecież 
stu kompozytorów, wraz ze swoim 
sztabem aranżerów, czeka w gotowo­
ści na zlecenie. A tu przyjeżdża pra­
wie 60-letni kompozytor z Polski, po 

raz pierwszy w życiu do Los Angeles, 
gdzie gorąco jak cholera. Podczas 
długiej podróży wypala w samolocie 
- jeszcze wtedy wolno było - nie­
prawdopodobną ilość papierosów, po 
czym na drugi dzień się ciężko roz- 
chorowuje i trafia do szpitala. 1 co 
wszyscy myślą? Przyjeżdża stary, nie 
wiadomo skąd, i jeszcze chory. Wró­
ciłem do Polski i byłem przekonany, 
że Coppola weźmie kogoś innego. 
Nie bardzo sobie wyobrażałem, iż je­
stem jedynym kompozytorem na 
świecie, który może napisać muzykę 
do „Draculi”.

- Podobno kiedy w Polsce roze­
szła się wieść, że jest Pan chory, 
do Coppoli zgłosiło się kilku in­
nych polskich kompozytorów, 
twierdząc, że mogą Pana zastą­
pić.

- Wiem. To było śmieszne i żało­
sne. Nie warto o tym mówić. Wy­
obrażam sobie - gdy się rozchorowa­
łem - jaka musiała wtedy powstać 
panika wśród amerykańskich produ­
centów. Było w tym coś jednak niesa­
mowicie ludzkiego, że Coppola nie 
zrezygnował ze mnie, że poczekał. 
I kiedy był już gotowy, przysłał do 
mnie swoją asystentkę z filmem. 
A potem, aby mi zaoszczędzić dale­
kich podróży, ustalił spotkanie w Pa­
ryżu. Tam porozmawialiśmy trochę 
o muzyce.

- Czy Coppola miał wizję muzy­
ki do „Draculi”?

- Tak jak wszyscy wielcy reżyse­
rzy, nie miał nic na ten temat do po­
wiedzenia. Pytałem go wielokrotnie: 
jak sobie wyobrażasz muzykę? Odpo­
wiadał: To ty jesteś kompozytorem. Ja 
zrobiłem film, a ty napisz muzykę. 
To tylko bardzo maleńcy reżyserzy 
najlepiej wiedzą, jaka ma być muzy­
ka do ich filmów. Z jednym wyjąt­
kiem - Romana Polańskiego. On daje 
mi dużo swobody, ale ma także pew­
ne swoje wizje. I zawsze ma rację. 

Dlatego znoszę jego uwagi, tym bar­
dziej że padają zawsze w miłej at­
mosferze i scenerii. Na ogół w restau­
racji, w Paryżu.

- Skoro jesteśmy przy restaura­
cjach. Podobno doznania kuli­
narne są Pana ogromną pasją?

- Prawdę mówiąc, przeszły mi fa­
scynacje restauracjami. Wróciłem do 
korzeni, do swojej lwowskiej kuchni. 
Do pierogów, placków kartoflanych, 

klusek, makaronów. Interesuje mnie 
jeszcze włoska kuchnia, gdyż jest 
najbliżej tego, co znam ze Lwowa. 
Miałem okres fascynacji kuchnią 
francuską, ale w tej chwili, gdy przy­
jeżdżam z żoną do Paryża, to zauwa­
żamy, że właściwie nie ma co jeść. 
Wszystko jest jakieś wyszukane, wy­
rafinowane. Te połączenia, sosy. 
A my lubimy zwyczajnie.

- Wyraźnie dzieli Pan swoje ży­
cie na dwie części. Przy czym 
cezurę stanowi moment, w któ­
rym przestał Pan interesować 
się alkoholem. Czy jest coś w tej 
pierwszej części Pana życia, cze­
go się Pan najbardziej wstydzi?

- Tak, fascynacji korridą. To był 
początek lat 70. Byłem pierwszy raz 
w Hiszpanii i oszalałem na punkcie 
korridy. Uznałem, że jest to coś zu­
pełnie niewiarygodnego. Pojechałem 
sam do Madrytu i przez trzy tygo­
dnie, codziennie, tak jak w refrenie 
wiersza Garcii Lorki „... o piątej po 
południu” chodziłem na korridę. Wy­
dawało mi się to wówczas jakieś pod­
niosłe, patetyczne. Wtedy usprawie­
dliwiało mnie trochę to, że byłem 
świadkiem śmierci dwóch toreado- 
rów. Mogłem sądzić, że walka pomię­
dzy człowiekiem a bykiem jest w mia­
rę równa. Dziś już wiem, że śmierci 
toreadorów są jedynie wypadkiem 
przy pracy, a byków zabija człowiek 
tysiące. Nie jest to więc równa walka. 
Teraz korridę uważam za jatkę, rzeź­
nię. Wstydzę się tej mojej dawnej fa­
scynacji, gdyż jestem człowiekiem, 
który by nawet muchy nie skrzyw­
dził. Tragedię korridy dopiero zrozu­
miałem, gdy w moim życiu pojawiły 
się zwierzęta. W rok po fascynacji 
korridą zamieszkał z nami kot.

- Czy mówi Pan o słynnyfn kocie 
Bambiku, który ma swój dzwon, 
zawieszony na dzwonnicy ko­
ścielnej w Katowicach, ufundo­
wanej przez Pana?

- Tak, ale na dzwonnicy są trzy 
dzwony. Pierwszy nazwany Woj­
ciech, drugi Barbara...

- ... to imię Pana małżonki.

- Trzeci zaś, dedykowany Bambi- 
kowi, nazwany został imieniem pa­
trona wszystkich zwierząt - św. Fran­
ciszka. Kiedy kot z nami zamieszkał, 
przypomniałem sobie, co to znaczy 
zwierzę. W dzieciństwie miałem uko­
chanego psa, którego ktoś otruł, i ko­
ta, wobec którego byłem bardzo zło­
śliwy. Żądałem od niego absolutnej 
miłości. Nie widziałem różnicy mię­
dzy psem a kotem. Teraz ją znam. 
Pies potrafi dostosować się do 
wszystkiego, co lubi człowiek. Nato­
miast do kota musi dostosować się 
człowiek. Dlatego z moim Bambi- 
kiem, którego bardzo kochałem, mu­
siałem czasami i o trzeciej nad ranem 
spacerować, bo kot miał na to ochotę.

- Krzysztof Zanussi powiedział, 
że dlatego tak Pan kocha koty, 
gdyż ma Pan w sobie kocią natu­
rę. Chodzi Pan podobno własny­
mi ścieżkami. To prawda?

- Jestem dość oporny, tak jak kot, 
który się opiera przed pieszczotami. 
Po prostu nie lubię robić czegoś, co 
muszę. Przeważnie kiedy gdzieś wy­
jeżdżam w sprawach zawodowych, 
to zawsze myślę, że jadę do innego 
miasta tylko po to, aby sobie pospa­
cerować. A pójście na spotkanie z re­
żyserem czy z dyrygentem jest dla 
mnie ciężkim obowiązkiem. Stąd nie 
bardzo dobrze wytrzymuję przymu­
sowe okazje. Gdy przyjdzie ktoś do 
mnie do domu, kto mnie męczy, to 
nie potrafię się opanować i uciekam 
pod byle jakim pretekstem, zostawia­
jąc takiego gościa z żoną. Wiem, że 
czasami zachowuję się okropnie.

- Wiadomo, że często odmawia 
Pan udziału w bankietach, przy­
jęciach.

- Przeraziłem i wprowadziłem 
w najwyższe oburzenie i zgrozę 
Krzysztofa Zanussiego, gdy odmówi­
łem Coppoli wzięcia udziału w ban­
kiecie urodzinowym jego córki. To 
się działo w Paryżu, w hotelu Ritz. 
A ja zamiast wykręcać gębę przez kil­
ka godzin, wołałem sobie pospacero­
wać po mieście, powspominać stare 
czasy, kiedy studiowałem u Nadii Bo- 
ulanger. W mniemaniu Zanussiego, 
zrobiłem coś zupełnie niewyobrażal­
nego. Gdy mu to opowiedziałem, aż 
wstał od stołu i rwał włosy z głowy. 
Ileż tam można było załatwić rzeczy. 
Ileż zawrzeć przyjaźni. Związać się 
z rodziną Coppoli i poznać później 
setki nowych ludzi. A ja powiedzia­
łem, że mi się nie chce. Coppola to 
przyjął ze spokojem i stwierdził: „Do­
brze, w takim razie dzień później zro­
bimy kolację na twoją cześć”.

- Czy ma Pan także kocią naturę 
w muzyce?

- Byłoby to bardzo pochlebne, 
gdyby to stwierdzenie mogło się od­
nosić do mojej muzyki. Bo każdy 
chciałby chodzić własnymi drogami- 
Mimo że nie jest możliwe uwolnienie 
się od tradycji. Wszystkie stwierdze­
nia, że ode mnie zaczyna się muzy­
ka, co mówił Schónberg, są złudze­
niami. Każda awangarda wysuwa się 
naprzód i każda jest skazana na stra­
cenie. Ginie, a potem, przez wieki 
sztuka dochodzi do zdobyczy awan­
gardy. Pochłania ją i wzbogaca. Ale 
zawsze przecież chodzi o to samo- 
Człowiek - niezależnie od epoki, 
w jakiej żyje - chce powiedzieć po­
przez swoją muzykę to samo: o so­
bie, o świecie, zmierzyć się z tajem­
nicą kosmosu. W gruncie rzeczy nie 
jest to herezja. Komponowanie jest 
właśnie próbą zmierzenia się z Bo; 
giem. W naszej pieśni czy symfonii 
próbujemy zrobić mały model tego, 
co stworzył Bóg.

- Mówi Pan „zmierzyć się, zr0' 
bić”. Unika Pan słowa stworzyć 
twórczość. Dlaczego?

- Nie lubię tego słowa, wolę Praca’ 
zawód. Słowo twórczość brzmi Pate 
tycznie, choć jest bardzo prawdziwe- 
Każdy jest twórcą. Nawet porządn 
wyczyszczenie butów też jest tw° 
czością. Amerykański pucybut tfi 

tworzy czysty but.
Dokończenie na str.
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Przeciętny widz idzie do kina, 
by się wzruszyć, pośmiać, od­
począć albo zadumać nad 
problemami innych i ich wła­
snym zestawem. Ale są ma­
niacy, którzy patrząc, na wiel­
ki ekran, dostrzegają głównie 
brak logiki scenariusza, ga­
dżety, jakich w danym obra­
zie być nie powinno z powodu 
miejsca i czasu akcji oraz in­
ne pomyłki reżysera. Potem 
zestawy tych filmowych błę­
dów wrzucają w Internet 
j tworzą ranking najbardziej 
niezdarnych obrazów. Oczy­
wiście, najchętniej bezlito­
śnie punktują mistrzów Holly­
woodu i ich ekranowe hity.

K
iedy większość sali 
kinowej ocierała 
łzy i wstrzymywała 
oddech, patrząc, 
jak przerażeni pa­
sażerowie Titanica wsiadają do 
łodzi ratunkowych, świdrujące 

oko poszukiwacza dziur w ca­
łym dostrzegło, iż jedna z osób 
opuszczających pokład ma na 
ręku elektroniczny zegarek. 
Fakt, na początku XX wieku nie 
było ich jeszcze na rynku, ale 
czy taka wpadka zmienia ocenę 
romansu Leonarda di Caprio 
i oszałamiających efektów spe­
cjalnych z udziałem idącego na 
dno kolosa? To rzecz gustu, ale 
sądząc po popularności strony 
www.moviemistakes.com, pro­
wadzonej przez Jona San- 
dy’ego z Wielkiej Brytanii, coś 
jest na rzeczy (podobno stronę 
odwiedza ok. 10 tysięcy osób 
dziennie). Strzeżcie się więc, 
naśladowcy Spielberga - żadne 
potknięcie nie zostanie wam 
darowane, a to, czego nie wy­
tknie wredny 'krytyk filmowy, 
wyłapie licealista z prowincjo­
nalnego miasteczka, który 
wasz film obejrzał z braku in­
nych rozrywek co najmniej 
15 razy. I zachwycony swym 
odkryciem pośpiesznie poin­
formował o nim cały interneto­
wy świat.

Mistrzu, schowaj ekipę!
Oczywiście, najłatwiej 

śmiać się z cudzego nieszczę-

EWA ŁOSIŃSKA

Maniakalni łowcy pomyłek
„Księgowi” rachujący w salach kinowych wpadki weteranów Hollywood 

naliczyli ich już w „Harrym Potterze i kamieniu filozoficznym” 126

ścia, ale jak tu nie zrywać bo­
ków, gdy na planie „Pearl Har- 
bour”, które - jak wiadomo - 
Japończycy zaatakowali w 1941 
roku, widać gmach z napisem 
„wzniesiony w 1953”. Kiedy 
Drew Barrymore, grająca jed­
nego z „Aniołków Charliego", 
krzyczy do swej koleżanki po 
fachu na ekranie: „Lucy”, tym­
czasem jest to prawdziwe imię 
aktorki (Lucy Liu), a nie anioł­
ka - bo jego ochrzczono imie­
niem Alex. Czy też, gdy na pla­
nie starożytnego „Gladiatora” 
można dostrzec członka ekipy 
filmowej w dżinsach, a później 
- gdy w czasie starcia z barba­
rzyńcami jeden z rydwanów 
zostaje przewrócony, widać, iż 
ma on z tylu... cylinder gazowy.

Także w słynnym „Parku Ju­
rajskim” (gdzie znaleziono już 
107 błędów) w scenie, w której 
dinozaury wpadają do kuchni, 
widać rękę jednego z animato­
rów kukieł gadów trzymającą 
potwora za ogon, by zapewnić 
mu stabilność. Uszkodzonych 
szyb, zmiażdżonych drzwi aut, 
które w cudowny sposób w ko- 
lejńych scenach pojawiają się 
nienaruszone, nie sposób wy­
mienić. W dziesiątkach obra­
zów madę in Hollywood nali­
czono ich bez liku. Poszukiwa­
cze błędów sprawdzają też, czy 
bohaterowie filmu podczas ko­
lacji siedzą po właściwej stro­
nie stołu (co nie zawsze się 
udaje np. Harry’emu Pottero­
wi), są odpowiednio uczesani 
(bo czasem tuż po zażartej wal­
ce ich zmierzwiona fryzura 
w niewyjaśniony sposób wraca 
do stanu perfekcji, a makijaż 
błyszczy świeżym blaskiem) 
i czy nie wysychają zbyt szyb­
ko po wyjściu z kąpieli - jak 
Jinx w najnowszym odcinku 
przygód Jamesa Bonda. Ale

może ona po prostu nie lubi 
wilgoci?

Śmiertelnie serio
Niby wiadomo, że przygód 

agenta 007 nie należy trakto­
wać tak samo jak Biblii, bo 
pewne jego umiejętności 
i sprzęt, jakim niszczy wrogów 
Jej Królewskiej Mości, są raczej 
bajkowe niż realne. Jednak po­
szukiwacze reżyserskich wpa­
dek i w takim obrazie domaga­
ją się pewnej spójności, we­
wnętrznej logiki oraz przestrze­
gania obowiązujących praw fi­

zyki. Dlatego dziwią się, że 
w podbijającym właśnie ekrany 
kin całego świata „Die Another 
Day” Bond pływa w lodowatej 
wodzie bez żadnych zabezpie­
czeń. Choć przebywa na mro­
zie, nie widać też pary lecącej 
z jego ust, a niejaki Gustav Gra- 
ves przelatuje w tym filmie na 
spadochronie nad pałacem 
Buckingham, na co angielskie 
służby specjalne z pewnością 
nigdy by nie zezwoliły.

Ale 007 - jak na mistrza do 
zadań szczególnych przystało 
- i tak wypada nieźle w rankin­

gu niezręczności i uchybień 
podopiecznych X Muzy - fana­
tycy takich filmowych potknięć 
naliczyli ich w najnowszym od­
cinku przygód Bonda tylko 65. 
A np. „Titanicowi” wytknięto 
ich już 153. Dostrzeżono nie 
tylko, iż oczy młodej Rosę (gra­
nej przez Kate Winslet) są zie­
lone, a starej - niebieskie, ale 
też np. fakt, że w filmie pojawia 
się moneta, którą bito w USA 
od 1946 roku (Titanic zatonął 
w 1912); pasażerowie statku 
widzą także sztuczne jezioro 
z Wisconsin, które napełniono 
wodą dopiero w roku 1917. Tak­
że Statua Wolności źle „zagra­
ła” w opowieści o spotkaniu pa­
sażerskiego kolosa z górą lodo­
wą. Jej pochodnia (a właściwie 
płomień) jest złota - tymcza­
sem taki kolor ma ona zaledwie 
od 16 lat. Cóż, ten statek był od 
początku wyjątkowo pechowy, 
zatem i opowieść o nim skaza­
na była z góry na wpadki.

Rekompensata za 
brak talentu?

Cudze błędy wypatrzyć naj-- 
łatwiej. Znacznie trudniej sa­
memu stworzyć coś oryginal­
nego i ciekawego. Dlatego 
„księgowi” rachujący w salach 
kinowych wpadki weteranów 
Hollywood naliczyli ich już 
w „Harrym Potterze i kamieniu 
filozoficznym” 126, nie 
oszczędzili też rekordzisty - 
Matrixa - aż 179 dostrzeżo­
nych potknięć (m.in. w kadr 
kamery weszła inna i możemy 
jej obiektyw dostrzec na ekra­
nie), „Spider-Mana” - 144 błę­
dy - (np. rozbita lampa nagle 
wraca do stanu nienaruszone­
go) i setek innych. Ale nie na­
pisali ani jednego scenariusza, 
który byłby potencjalnym hi­
tem, o jaki biłyby się wytwór­

nie, ani nie wyreżyserowali 
choćby średnio zręcznej do­
branocki dla dzieci.

Nie da się ukryć, że wielu 
ekipom filmowym przydałby 
się na planie zgryźliwy wyła- 
wiacz błędów. Jednak umiejęt­
ność dostrzegania wątpliwych 
pomysłów dramatycznych czy 
ewidentnych zafałszowań hi­
storii nie jest równoznaczna 
z byciem następcą Jamesa Ca­
merona czy Toma Hanksa. Fil­
mowy świat powinien nas wcią­
gać swoim urokiem i fascyno­
wać kolorową magią. Jeśli za­
miast poddać się wartkiemu 
biegowi akcji, gdy zgaśnie 
światło, liczymy nieścisłości 
scenariusza, to - o ile dzieło nie 
jest wyjątkowo nudnym kno­
tem - coś jest z nami nie w po­
rządku. Być może rekompen­
sujemy sobie w ten sposób nie­
spełnione marzenia o karierze 
gwiazd ekranu. W tym przy­
padku takie hobby jest oczywi­
ście nieszkodliwe.

Ale strona internetowa z re­
jestrem filmowych wpadek ist­
nieje nie po to, by poprawić 
nam samopoczucie i pomóc le­
czyć kompleksy. Sprawa jest 
prosta - dzięki reklamom moż­
na na tym zarobić. Nie kryje 
tego sam autor strony - Jon 
Sandy. To 23-letni absolwent 
Uniwersytetu Southampton, 
który zainwestował w ten in­
ternetowy pomysł już w 1996 
roku. Jednak nawet on zapew­
nia swych wielbicieli, że kocha 
filmy, ma olbrzymią kolekcję 
kaset wideo i DVD, a do kina 
chodzi wyłącznie po to, by się 
rozerwać. Nigdy - aby liczyć 
błędy reżysera czy scenarzy­
sty. Przyznaje też, że świetny 
film może mieć setki nieścisło­
ści, a one i tak nie zepsują 
ogólnego efektu. A potknięcia 
gwiazd liczy nie on, lecz fani 
jego internetowej strony z ca­
łego świata. Jon wyznaje nato­
miast, iż większości z tych 
wpadek wcale by nie do­
strzegł. I zaraz apeluje o dota­
cje i reklamowanie się na jego 
forum. Dodaje również, iż ni­
gdy nie zamierzał podcinać ko­
rzeni przemysłu filmowego. 
Należy mu wierzyć - bez tego 
ostatniego ta internetowa stro­
na nie mogłaby istnieć.

■y T"sta milczą, dusza
■ ł śpiewa..."-tesłowa 
I I operetkowego prze-

< < I 1 boju, którym Jan

'' Kiepura czarował
niegdyś piękne słuchaczki, można od­
nieść metaforycznie do filmu niemego. 
Aktorzy poruszali bezdźwięcznie usta­
mi w niesłyszalnych dla widzów dialo­
gach, a „śpiew ich duszy” usiłowano 
przekazywać muzyką. Towarzyszyła 
ona filmowi niemal od jego zarania.

Dawniejsi historycy kina uważali, 
że jej głównym zadaniem było począt­
kowo zagłuszanie dokuczliwego warko­
tu aparatury projekcyjnej. Jednak kiedy 
zainteresowano się bliżej zachowany­
mi, muzealnymi projektorami, okazało 
Sl?, że wcale tak mocno nie hałasowały. 
Zwrócono więc uwagę na inne okolicz­
ności. IV ciemnej sali widzowie czuli się 
nieswojo, postacie na ekranie porusza­
ne się w głuchej ciszy mogły sprawiać 
mrożenie niesamowitych zjaw, bo 
mszystko to było nowością. Muzyka 
stwarzała w tej sytuacji bardziej przy­
tulną, cieplejszą atmosferę i urealniała 
obraz, bo rychło zaczęła pełnić funkcję 
uustracyjną.

Muzykę okresu filmu niemego 
bo dziś wiąże się nieodłącznie z oso­
bą pianisty-tapera, improwizującego 
••Pod obraz”. Z tą improwizacją to dale­
ko posunięte uproszczenie, bo przecież

Muza nie przyniosła w darze rze­
szom przeciętnych pianistów specjal­
nych talentów improwizacyjnych. 
„jZywiście, to i owo improwizowano 
d hoc: kilkoma akordami podkreśla- 
0 dramatyczny moment akcji, dud- 
tące oktawy w basie z powodzeniem 

zbl'°Wa^ ^owieszczy odgłos kroków 
śwlZa^Ce^° mordercy, a ptaszki 
k*rgotaty zapewne trylami w wyso- 

rejestrze. Przede wszystkim jed-

ADAM WALACIŃSKI

Wieczór w starym kinie
nak, zwłaszcza w dłuższych scenach, 
korzystano z tego, co dobrze znano, co 
było w powszechnym obiegu, a więc 
z bogatych zasobów tak zwanej „muzy­
ki salonowej", z modnych parafraz 
operowych i operetkowych itp. Sięgano 
także do romantycznych miniatur for­
tepianowych, fragmentów znanych su­
it, jak choćby do nieśmiertelnego „Peer 
Gynta" Griega, a niekiedy także do 
urywków z dzieł klasyków. Muzykę 
uważano za element' niezbędny, 
o czym świadczy zabawna historyjka 
z dawnych lat. IV jakimś mizernym 
„kinematografie", którego właściciela 
nie. stać było na opłacenie pianisty, 
puszczano muzykę z płyt bez jakiego­
kolwiek związku z obrazem, a gramo­
fon obsługiwała kasjerka. Około roku 
1914 nadeszła moda na zespoły orkie­
strowe, co oczywiście wyeliminowało 
praktycznie możliwości improwizowa­
nia. Stopniowo wypierały one samot­
nych taperów, a konkurencja w tym za­
kresie była bardzo mocna. Eleganckie, 
reprezentatywne kina w wielkich mia­
stach angażowały duże orkiestry, 
mniejsze i prowincjonalne musiafy się 
ograniczać do kilkuosobowych zespo­
łów. Opracowanie ilustracji muzycznej 
było obowiązkiem dyrygenta. Oglądał 
on film przed wprowadzeniem go na 
ekran i w ciągu krótkiego czasu, z regu­
ły było to nie więcej niż dzień, dwa, 
musiał dobrać stosowne fragmenty, od­
powiednio je poskracać, niekiedy połą­

czyć dopisanymi naprędce łącznikami 
i przygotować materiał nutowy dla mu­
zyków, którzy musieli mieć zmysł szyb­
kiego reagowania i dobrą orientację, 
żeby się nie pogubić w tym galimatia­
sie na pulpicie. Perkusiście przypadała 
dodatkowa funkcja „specjalisty od 
efektów". W imitowaniu naturalistycz- 
nych dźwięków posługiwano się różny­
mi dodatkowymi przedmiotami, ale 
ludzie są tylko ludźmi, a nie automa­
tami, więc zdarzało się, że np. na ekra­
nie aktor padał ugodzony kulą rewol­
weru, ale wystrzał z korkowca rozlegał 
się dopiero chwilę później, co zresztą 
nikomu specjalnie nie przeszkadzało.

Pianiści oczywiście nie zniknęli 
z kin, a w Stanach Zjednoczonych do­
łączyli do nich także organiści po wy­
nalezieniu organów elektrycznych 
Wurlitzera, dostosowanych do wymo­
gów kina i teatru, bardzo popularnych 
w Ameryce, ale spotykanych także 
w Europie, choć rzadziej. Do nich adre­
sowane były specjalne wydawnictwa, 
będące swego rodzaju antologiami mu­
zyki filmowej. Utwory z tradycyjnego 
repertuaru muzyki zarówno poważnej, 
jak i popularnej miały jeden manka­
ment: były za długie. Zaczęto więc pi­
sać bardzo krótkie utwory przeznaczo­
ne na użytek w kinach, które choć epi- 
gońskie i banalne, były celowo skon­
struowane prosto i schematycznie, tak, 
że łatwo dawały się dowolnie'skrócić 
lub wydłużyć. Taką antologię zatytuło­

waną „Motion picture moods" zestawił 
i wydał w Nowym Jorku w roku 1924 
Erno Rapee, jeden z najwybitniejszych 
specjalistów od muzyki filmowej 
w tamtych czasach. Zredagowana była 
bardzo praktycznie: na lewym margi­
nesie każdej strony podany był alfabe­
tyczny wykaz rozmaitych scen charak­
terystycznych, nastrojów itp., z odno­
śnikami do odpowiednich stron, co 
umożliwiało szybkie przejście np. od 
burzy morskiej do tematów miłosnych. 
Wędrówki szosą odbywały się na stro­
nie 608, zaś pogrzeby na sto sześćdzie­
siątej. Uwzględniono polowania, wese­
la, zabawy dzieci, akcenty patriotycz­
ne i chwile cichego ukojenia. Autor bez 
mała siedmiusetstronicowego zbioru, 
doświadczony wyga filmowy nie zapo­
mniał także o utworach nadających się 
na „neutralne tło dźwiękowe". Dla or­
kiestr kinowych wydawano tzw. „Kino- 
teki”, uporządkowane na podobnej za­
sadzie tematycznej. Pierwszy zadbał 
o to J.S. Zamecnik w Stanach Zjedno­
czonych, a w Europie wielkim wzię­
ciem cieszyła się u kierowników or­
kiestr seria, którą publikował od roku 
1919 Giuseppe Becce, człowiek zresztą 
nietuzinkowy: studiował filologię na 
uniwersytecie w Padwie i uzyskał tytuł 
doktora, w muzyce kształcił się pod 
kierunkiem takich mistrzów, jak Ferru- 
cio Busoni i Artur Nikisch, a w swej ka­
rierze miał nawet epizod aktorski, był 
bowiem odtwórcą głównej roli w nie­

mym filmie o Richardzie Wagnerze, do 
którego opracował także muzykę.

Kontrasty w dziedzinie filmo- 
wo-muzycznej bywały wręcz skrajne. 
Z jednej strony skromne salki kinowe 
z taperem przy pianinie, mamie zresz­
tą opłacanym, z drugiej lśniące bla­
skiem kinoteatry w stolicach, będące 
często wizytówkami wielkich wytwórni 
filmowych, jak np. „UFA-Palast am 
ZOO” w Berlinie, dysponujące własny­
mi orkiestrami złożonymi z doskona­
łych muzyków.

Seans kinowy był de facto urozma­
iconą imprezą, jak pokazuje program 
owego kinoteatru z roku 1925. Na wstę­
pie Uwertura do „Orfeusza w piekle" 
Offenbacha w wykonaniu orkiestry 
symfonicznej, nb. z dodaną kadencją 
skrzypcową napisaną przez koncertmi­
strza, którego nazwisko podano oczy­
wiście na równi z nazwiskiem dyrygen­
ta, potem filmik krótkometrażowy „Ki- 
keriki” - historyjek „z życia drobiu” 
i kronika aktualności, następnie wy­
stęp zespolił baletowego UFA (!) złożo­
ny z trzech tańców: walca Jana Straus­
sa, tańca węgierskiego Brahmsa i polki 
- Pizzicato Leo Delibesa z solistką Wa­
lentyną Belową, jeszcze jedna krótko­
metrażówka: bajka Ezopa i „Carmen 
a la Jazz", żart muzyczny w wykona­
niu orkiestry, wreszcie filmowe danie 
główne wieczoru - komedia Harolda 
Lloyda 1000: 1. Gdyby zaproponowano 
mi do wyboru specjalny program roz­
rywkowy Telewizji Polskiej lub ten se­
ans filmowy, wybrałbym niechybnie ta­
kie „nieme kino", choćby ze względu na 
ową Walentynę, bo Rosjanki zawsze 
brylowały jako primabaleriny, corp de 
ballet też zapewne dobrany był repre­
zentatywnie, a Harold Lloyd jest za­
bawny i dowcipny także bez natrętne­
go, hałaśliwego rechotu.

http://www.moviemistakes.com


Nr 299 (17 789)34
DZIENNIKWlGŁIJNY

Czy poeci umieją interpretować poezję?
Dokończenie ze str. 28

Dominacja intelektualna Eliota 
w świecie poezji anglosaksońskiej 
w latach 40. i 50. była czymś bezpre­
cedensowym (i doprowadziła później 
do rewolty pokolenia poetów „konfe­
syjnych”).

Ale ów przypadek Eliota, skrajny 
- wskutek jego nadzwyczajnej inteli­
gencji krytycznej i skuteczności jego 
kampanii - ujawnia pewną partyjność 
niektórych przynajmniej interpretacji 
poezji. Nie będziemy nigdy wiedzieli, 
jak bardzo partyjne, wyrozumowane, 
mogą być te interpretacje - jednak żela­
zna konsekwencja tego typu polemik 
'i typologii nasuwa podejrzenia, iż nie­
kiedy w wypowiedziach krytycznych 
wielkich poetów możemy odnaleźć 
pewne elementy mentalności militar­
nej. Podchwycili to teoretycy literatury 
- od dawna już lubią mówić o strate­
giach literackich, tak jakby nie było 
większej różnicy między Clausewitzem 
a Wiktorem Hugo.

I
naczej manifestowała się polemicz- 
ność u Paula Claudela, mniej syste­
matycznego w obmowie i nieraz 
powierzającego swe apodyktyczne 

uwagi stronicom dziennika, opubliko­
wanego dopiero po śmierci. I na przy­
kład w 1939 r. Claudel notuje: Ten R.M. 
Rilke zrobił mi kiedyś coś w guście 
awantury, połapawszy się, że nie zna­
czy nic dla mnie. Ociekał przeciętno­
ścią i smutkiem. Nie ubogi, ale biedak. 
Jego poezja jest nieczytelna.

A 10 lat później, w 1949 r.: T.S. Eliot, 
pseudopoeta tak samo jak pseudokato- 
lik, fabrykant i geszefciarz bez cienia 
talentu, ktoś w guście naszych najgor­
szych symbolistów. Rodzaj angielskiego 
d’Annunzia.

Jak widzimy, Claudel nie grzeszy tu 
wielkodusznością wobec współcze­
snych sobie twórców.

Czy więc poeci czytają sprawiedli­
wie? Czy sprawiedliwie interpretują in­
nych poetów?

Zapewne trzeba tu rozróżnić przy­
najmniej dwa poziomy lektury i inter­
pretacji: po pierwsze - poziom lektury 
najzupełniej programowej, aktywnej, 
związanej z systemem bardzo świado­
mego projektu poetyckiego - tak czytał 
Eliot, tak czyta, przynajmniej niekiedy, 
wielu poetów.

Drugi poziom lektury ma charakter 
bardziej intymny, nie programowy - to 
są rzadkie chwile, kiedy poeta potrafi 
się otworzyć na utwór w zasadzie przy­
chodzący ze strony estetycznie czy filo­
zoficznie mu obcej, kiedy na moment 
zapomina o własnych postulatach, kie­
dy więc, inaczej mówiąc, przez chwilę 
owe dość sztuczne podziały, wytwo­
rzone przez programy, zapadają się 
w nicość i zostają tylko rozmawiający 
ze sobą ludzie - rozmawiający za po­
mocą poezji, czyli natchnienia.

Założę się, że niewielu tylko po­
etów studiuje pisma filozoficzne po­
święcone zagadnieniom hermeneuty­
ki, prace Gadamera czy Bachtina. I to 
nie lenistwo intelektualne powstrzy­
muje ich od tej lektury, lecz raczej 
przeświadczenie, świadome lub tylko

Dokończenie ze str. 32
- Do tej pory rozmawiamy jedy­
nie o muzyce filmowej, o Pana 
przygodach z filmem. Ale sercem 
Pana działalności jest jednak pi­
sanie muzyki dla sal filharmo- 
nicznych. Bohdan Pociej, pisarz 
muzyczny, powiedział, że w mu­
zyce filmowej ładuje Pan aku­
mulator, wypoczywa - po to, aby 
móc poświęcić się najważniej­
szemu, czyli komponowaniu 
muzyki koncertowej.

- To jest bardzo dobrze powie­
dziane. Podpisuję się pod tymi sło­
wami Bohdana. On to prosto i ład­
nie ujął. Dodałbym jedynie, że film 
dał mi wiele okazji do przyjaźni. 
Środowisko muzyczne jest za­
mknięte. Kompozytorzy są samot­
nikami. Dość często się zdarza, że 
różnego rodzaju zawistki krążą po 
środowisku. A wśród filmowców 
nawet, gdy zdarzają się zazdrości, 
to jednak wszystkich łączy wspólny 
interes: zdobycie pieniędzy na film. 

przeczuwane, iż nie są to rozprawy pi­
sane dla nich. Nie dlatego, żeby poeci 
mieli - czy musieli - być prostakami, 
z całą pewnością nie - chyba że w zna­
czeniu pewnej fundamentalnej prosto­
ty, wyrażającej się na przykład w naiw­
nej wierze w istnienie duszy - ale dla­
tego, iż przedmiotem poezji jest świat, 
a nie poezja. Krytyk poezji i poeta żyją 
na dwu innych planetach (toute littera- 
ture commence par des hymnes et finit 
par des exercices - Cioran). Nadmierne 
zainteresowanie okazywane 'językowi 
- znudzenie i rozpacz Ciorana, który 
w latach 70. w każdej paryskiej księ-

Fot. JAKUB CIECKIEWICZ
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garni natykał się na niezliczone roz­
prawy o języku (La litterature contem- 
poraine en France se reduit aux rapport 
du langage avec lui-meme).

Poeci najczęściej wspaniale odczy­
tują wiersze innych poetów, ale nieko­
niecznie dobrze je interpretują. Poeci 
w zasadzie nie umieją interpretować 
poezji, ponieważ nastawieni są - ślepo, 
fanatycznie, fantastycznie, ironicznie 
i najpoważniej w świecie, z przerwami 
powodowanymi przez okresy niemoty, 
przez miesiące czy niekiedy nawet lata 
głuchoty i ignorancji - na czytanie 
świata. Czytają cudze wiersze po to, że­
by czytać własny świat.

I może negatwe capability Keatsa, 
jego zasadę negatywności, należy od­
nieść nie tylko do pisania wierszy, mo­
że należy tę zasadę rozumieć nie tylko 
jako brzytwę Ockhama w zastosowa­
niu do poezji i formułowanych we­
wnątrz niej przekonań filozoficznych 
i politycznych, lecz również jako 
ostrzeżenie dla poetów, by nie inter­
pretowali poezji, własnej i cudzej - by 
nie szli za daleko w wysiłku herme- 
neutycznym, by różnili się tu od kryty­
ków i uczonych.

Sześć nut nadziei
Dzięki filmowi poznałem wielu 
wspaniałych ludzi: Krzysztofa Za­
nussiego, Kazika Kutza, Staszka Le­
nartowicza - to są moi przyjaciele. 
Zawarłem wiele głębokich przyjaź­
ni, o jakie w środowisku muzycz­
nym jest bardzo trudno. Widać reży­
serzy jednak lepiej znoszą sukcesy 
kolegów.

- W Pana muzyce koncertowej 
nastąpił dość duży zwrot. Muzy­
ka lat 60., to widać także u Gó­
reckiego, Pendereckiego, jest od­
mienna niż muzyka obecnie 
tworzona. Awangardą w Pana 
twórczości został okrzyknięty 
Rieff 62. A czy awangardą dla 
Pana był również Krzesany lub 
jest Missa pro pacel

Widzę tu jeszcze jeden ważny pro­
blem - jeszcze jedno pytanie. Jeśli bo­
wiem interesuje nas to, czy poeci umie­
ją interpretować poezję, to powinniśmy 
zobaczyć - choćby w największym 
skrócie, kim jest poeta i ku czemu jest 
zwrócony.

Otóż tym, co decyduje o istnieniu 
poety, jest głos. Poetów rozpoznajemy 
po ich głosie. Czym jest głos - zapewne 
pewną duchową częstotliwością. Nieła­
two go zdefiniować - duchowość nie 
jest wyskalowana ani w kilo-, ani w me­
gahercach; chodzi tu o dykcję, spokojną 
lub nerwową, o rodzaj ataku - o ataku 

mówi się w muzyce - o proporcję kon­
kretu i abstrakcji, ale przede wszystkim 
po prostu o indywidualny sposób mó­
wienia. (Sama kategoria głosu nie wy­
starczy do opisania poezji - musimy 
jeszcze wiedzieć, czego poeta - poetka 
- poszukują - co więc jest w ich głosie 
nieobecne, bo tylko szukane) .

M
am tu na myśli owo coś, co 
sprawia, że zwykle nie mogli­
byśmy pomylić Słowackiego 
z Norwidem i Iwaszkiewicza z Iłłako- 

wiczówną - chodzi tu nie tylko 
o brzmienie wiersza, o modulację gło­
su, o schematy lingwistyczne, słowni­
kowe, składniowe - idzie też o pewne 
drżenie przenikające głos - lub o brak 
tego drżenia i także o program intelek­
tualny, wcielony w żywą tkankę po­
ematu.

Ale - uwaga - żaden poeta nie zna 
swego głosu, nie słyszy samego siebie! 
Eliot wiedział doskonale, jaki ma pro­
gram intelektualny i konsekwentnie 
wprowadzał go w życie, nie mógł jed­
nak ani planować, ani słyszeć pewnej 
suchości własnego głosu. Więc i tu, tak 
jak tam, gdzie mowa była o polemikach 
i wystąpieniach krytycznych poetów,

- W pewnym sensie tak. Choć tak 
naprawdę nie jest istotne, czy to była, 
czy jest awangarda. Ważne, że oka­
zało się, iż w latach 70. trzeba było 
inaczej pisać. To wisiało w powie­
trzu. Nie da się tego racjonalnie wy­
tłumaczyć. Pamiętam, jak w 1960 ro­
ku spotkałem w Paryżu Pendereckie­
go i okazało się - kiedy zaczęliśmy 
sobie opowiadać - że właściwie pi- 
szemy taki sam utwór, bardzo eks­
centryczny. Kilkanaście lat później 
odwróciliśmy się od tych zabaw 
dźwiękowych i naprawdę nie był to 
wynik jakiegoś tajnego porozumienia 
Wojtka z Krzysztofem i Henrykiem 
Mikołajem. W pewnym sensie po­
wrót do tradycji był awangardą; 
w tym sensie, że pierwsi sięgnęliśmy 
do tradycji. Obecnie wszyscy już tak

'mamy poniekąd do czynienia z podob­
nymi dwoma poziomami - z głosem ra­
cjonalnym, wynikiem przemyślanych 
decyzji i wyborów, i z głosem, w któ­
rym przejawia się po prostu to, czym 
jesteśmy - nasza substancja.

Otóż ktoś, kto pisźe wiersze, będzie 
zazwyczaj doskonale umiał usłyszeć 
i rozpoznać glosy innych poetów, daw­
nych i nowych, nie będzie jednak nigdy 
wiedział, czym jest jego własny głos, ja­
ko że głos jest dla innych, nie dla nas.

Podobnie zresztą dzieje się z na­
szym fizycznym głosem - zawsze nas 
on nieprzyjemnie, obco zaskakuje, gdy 

słyszymy go z taśmy, z płyty, w audycji 
radiowej. Jak wiadomo, nasz głos fi­
zyczny słyszymy wewnątrz czaszki, 
zupełnie inaczej niż się on manifestuje 
dla innych, naszych rozmówców. We­
wnątrz naszej czaszki głos jest stłumio­
ny - nie słyszymy różnych jego skład­
ników.

Podobnie jest także z twarzą. Nikt 
z nas nie zna naprawdę swej twarzy 
- wszystkie lustra trochę kłamią (wie 
coś o tym podróżnik, zamieszkujący w 
coraz to nowszym hotelu: w każdym 
wita go nieco inna fizjonomia), kłamią 
portrety i fotografie, żadna podobizna 
nie jest ani ostateczna, ani doskonała. 
Nie kłamie tylko nasze poznanie twa­
rzy innych ludzi, zwłaszcza obcych. 
Gdy jadę tramwajem i rozglądam się 
dookoła, to po dwudziestu sekundach 
znam lepiej twarz stojącej obok mnie 
osoby, kobiety czy mężczyzny, niż bę­
dę kiedykolwiek mógł poznać moją 
własną twarz, chociażbym chciwie 
wpatrywał się w zwierciadło. Jest 
w tym wielka niesprawiedliwość, skan­
daliczna asymetria, wołająca o pomstę 
do nieba. Co mi ze znajomości obcej 
twarzy - czyż nie chciałbym raczej po- 

piszą i to jest teraz awangarda. Jesz­
cze się kołaczą resztki muzyki pol­
skiej z lat 60., to dodekafonizowanie, 
serializowanie, aleatoryzowanie itd. 
Kompozytorzy, którzy tak komponu­
ją, są dziś kryptokonserwatystami. 
Takie czasy i nic tu protesty mędrców 
od muzyki nie pomogą.

- Rozpoczynając parę lat temu 
pracę nad utworem Missa pro pa­
ce, zakładał Pan, jaki ma być 
styl utworu i do jakiej ma nawią­
zywać tradycji?

- To wszystko dopiero wychodzi 
po fakcie, gdy się temu utworowi 
przyglądam z boku. Dla mnie czyn­
ność pisania jest bardzo osobista. 
Muszę poczuć ochotę, tęsknotę za 
papierem, za ołówkiem i gumką. 

■ znać własnej? Najwyraźniej nasza 
twarz jest nie dla nas, jest dla innych, 
i podobnie nie są dla nas nasze wiersze.

Głos poetycki poeta słyszy też jakby 
wewnątrz czaszki, też trochę stłumio­
ny, niewyraźny, pozbawiony istotnych 
modulacji. Poeta ogląda się w wielu 
zwierciadłach, w lustrze krytyki, 
w krzywych niekiedy powierzchniach 
recenzji, i nigdy nie będzie naprawdę 
wiedział, jaka jest twarz jego poezji.

I to właśnie ten nieco ułomny poeta 
- ułomny, bo nie znający siebie, nie po­
informowany o tym, co w nim najważ­
niejsze - zabiera się do interpretacji cu­
dzych wierszy - będzie więc porówny­
wał to, co zna, co poznać może - cudze 
głosy poetyckie - z głosem własnym, 
o którym wie tak mało, prawie nic... Za­
kładam bowiem, że w akcie interpreta­
cji, dokonanym przez poetę, dochodzi 
do pewnego zestawiania, porównywa­
nia dwu głosów, jednego, danego nam 
na kartach książki czy podczas wieczo­
ru autorskiego, cudzego więc, z głosem 
własnym.

P
oeta czytający i objaśniający 
dzieła innych poetów nie jest 
czystym duchem, bezinteresow­
nym uczonym, jest artystą, czytelni­

kiem, który na chwilę tylko zluzował 
pisarza i nie zapomina o tym; to nie o to 
chodzi, że jest zawistny czy zazdrosny 
(chociaż i tak się może zdarzyć - 
zwłaszcza na owym strategicznym, 
programowym poziomie), lecz o to, że 
akcja lektury, jeśli jest poważna, sku­
piona, jest dlań akcją równie egzysten­
cjalną jak samo pisanie, to jest akcją po- 
dobną do operacji reflektora w nocy - 
a światło reflektora w nocy w niczym 
nie przypomina olimpijskiej wszech­
stronności słońca, wycina w ciemności 
wąski tylko snop światła.

Poeci - jak my wszyscy - idą w pół­
mroku, w którym wiedza, rozum i inte­
ligencja zmieszane są'z ignorancją, 
a grube płótno tajemnicy wisi nad nimi 
jak gałęzie drzew na Plantach - idą po 
omacku, ostrożnie, z zapalonymi latar­
kami, które nie oświetlają ich twarzy.

Na koniec - własny wiersz „Moi mi­
strzowie”:

Moi mistrzowie nie są nieomylni. 
To nie Goethe, który nie może 
zasnąć tylko wtedy, gdy w oddali 
płaczą wulkany, ani Horacy, 
piszący w języku bogów 
i ministrantów. Moi mistrzowie 
pytają mnie o radę. W miękkich 
płaszczach narzuconych pośpiesznie 
na sny, o świcie, gdy chłodny 
wiatr przesłuchuje ptaki, moi 
mistrzowie mówią szeptem.
Słyszę, jak drży ich głos.

ADAM ZAGAJEWSKI

Autor jest znakomitym poetą 
i znanym eseistą. Publikowany 
tekst jest zapisem wykładu wygło­
szonego przez Adama Zagajew­
skiego w ramach Uniwersytetu La­
tającego „Znaku” powołanego 
przez miesięcznik „Znak” i Fun­
dację Kultury Chrześcijańskiej 

ZNAK.

Analizy przychodzą dopiero później- 
Jestem w tej samej sytuacji, co kry­
tyk albo słuchacz. Moje życie nasta­
wione jest wyłącznie na czujność, 
czy jestem w takim stanie ducha, 
w takim stanie życia, że mogę siąść 

i pisać.

- Jak Pan to sprawdza?
- Nie wiem. To się czuje. Pomysł 

musi się odleżeć. Jeżeli ciągle wraca 
i wraca, to być może coś z tego bę­
dzie. Ostatnio, od kilku miesięcy, 
chodzi mi po głowie sześć nut. T° 
dużo, bo w V Symfonii u Beethovena 
są tylko cztery, na nich został zbudo­
wany cały utwór. Mam nadzieję, ze 
z tych sześciu dźwięków będzie 
symfonia. To już się rozwinę!0 
- w mojej głowie - do 6, 7 minut mu­
zyki. Ale ciągle się boję pierwszego 
zetknięcia papieru z ołówkiem. JeS 
to lęk przed momentem, w który® 
ulotna idea przemienia się w nie 
ubłaganą materię.

Rozmawiała AGNIESZKA
malatyńska-stankiewK'-



35Wtorek 24 grudnia 2002

Kiedy w okolicach Kolbuszo­
wej pojawiła się wieść 
o dziwnym zwierzęciu, ho­
dowanym w dawnym folwar­
ku Tyszkiewiczów, zaintere­
sowanie przerosło oczeki­
wania hodowców. Najpierw 
było jednak niedowierzanie. 
Miejscowi rolnicy zastana­
wiali się: - Co to może być 
za zwierzę, skoro ani dzik, 
ani Świnia z niego?

B
ardziej zoriento­
wani wiedzieli od 
początku, w czym 
rzecz. Przyjechali 
prędko do Weryni 
i zaczęli kupować pierwsze 
narodzone sztuki. A że ho­

dowla, wciąż raczej ekspery­
mentalna, dopiero startuje, 
popyt szybko przerósł podaż. 
Tym bardziej że pod Kolbu­
szową zaczęli przyjeżdżać za­
ciekawieni rolnicy z dalszych 
okolic, na przykład z powiatu 
krośnieńskiego. Do dzisiaj 
wszyscy chętni kupili około 
50 warchlaków.

- Zapotrzebowanie jest 
większe, a więc niektórzy za­
pisują się u nas na listę ocze­
kujących - informuje prof. dr 
hab. Marek Koziorowski, pro­
dziekan Wydziału Matema­
tyczno-Przyrodniczego oraz 
kierownik Zakładu Fizjologii 
i Rozrodu Zwierząt Uniwersy­
tetu Rzeszowskiego.

Profesor Koziorowski trafił 
do Rzeszowa kilka lat temu 
z Olsztyna, gdzie pracował 
w Akademii Rolniczo-Tech­
nicznej. Jest jednym z pomy­
słodawców wyprowadzenia 
cząstki uniwersytetu na wieś, 
konkretnie do Weryni, wsi po­
łożonej przy drodze z Kolbu­
szowej do Leżajska. W części 
pochodzących z przełomu 
XIX i XX wieku dawnych za­
budowań dworskich Tyszkie­
wiczów, byłych właścicieli 
wsi, w ubiegłym roku decy­
zją Rady Wydziału Matema­
tyczno-Przyrodniczego URz 
umieszczono Instytut Biotech­
nologii. W przeprowadzce bar­
dzo pomagały władze powiato­
we Kolbuszowej, zainteresowa­
ne pojawieniem się tutaj na sta­
łe naukowców i studentów.

Instytut zajmuje między 
innymi niektóre obiekty 
wchodzące w skład zespołu 
pałacowego i część całkiem 
współczesnego internatu na­
leżącego do sąsiadującego 
z uniwersytetem Zespołu 
Szkół Rolniczych. Całość usy­
tuowana jest w pięknym, choć 
zaniedbanym parku krajobra­
zowym, za którym ciągną się 
pola, zagajniki i stawy rybne. 
Instytut dla celów praktycz­
nych wykorzystuje dawne 
chlewnie i obory gospodar­
stwa pomocniczego szkoły 
Położone na skraju parku. 
Obiekty gospodarcze szkoła 
opuściła, gdyż zabrakło jej 
Pieniędzy na ich utrzymanie.

- Moim zdaniem, nie ma 
lepszego miejsca na tego ro­
dzaju placówkę naukową 

przekonuje prof. Kozio­
rowski.

Michaś zostaje ojcem
To dzięki tej nietypowej, 

budzącej czasem w Rzeszo­
wie kontrowersje, lokalizacji 
możliwy stał się eksperyment 
ze zwierzętami, które zadzi­
wiły miejscowych rolników. 
. ~ Tak naprawdę nie jest to 
żaden wynalazek - uspokaja 
Pmfesor. - Bo to raz gdzieś na 
obrzeżach lasu Świnia domo­
wa wpadła w objęcia dzika? 
, rezultat tego z pewnością 
byt Podobny..

2 Rezultatem związku świni 
dzikiem jest świniodzik, 

w°ry może wyglądać różnie 
oj zmeżności od tego, czy jego 
jeem był samiec świni, czy 
tez dzika.

A jak wygląda świniodzik 
wyhodowany pod okiem 
prof. Koziorowskiego w Weryni?

Profesor prowadzi do 
chlewni. Przebywa w niej je­
den dorosły świniodzik, który 
wyglądem może bardziej 
przypomina dzika niż najzwy­
klejszą udomowioną świnię. 
Diabeł tkwi w szczegółach. 
Jest wyraźnie ciemniejszy, ma , 
mniejsze niż u świni uszy, 
zdecydowanie dłuższą szcze-

WIESŁAW ZIOBRO

Trochę Świnia, trochę dzik
Zaczęli przyjeżdżać zaciekawieni rolnicy z dalszych okolic. 

Do dzisiaj kupili około 50 warchlaków.
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Świniodzik! to szansa dla ludzi otyłych, ale lubiących mięso

cinę, choć nie tak długą jak 
u dzika. Zauważa się pozosta­
łość tzw. hybu (owłosienia na 
grzbiecie). Bardziej charakte­
rystyczne są małe warchlacz- 
ki, jasnobrązowe, prążkowane 
wzdłuż, z dłuższymi ryjkami.

Niektórzy dziwili się, że 
dzik świnię może sobie tak 
upodobać, i to bez jakichkol­
wiek oporów. No, ale czym 
jest Świnia, Sus scrofa dome- 
stical Czyż nie udomowio­
nym przed ok. 7 tys. lat zwie­
rzęciem pochodzącym od dzi­
ka? A czym jest dzik, Sus scro­
fa? Czyż nie ssakiem z rodzi­
ny świń, przodkiem świni do­
mowej?

Dobry początek dał w We­
ryni jeden dzik, o imieniu Mi­
chaś, sprowadzony tutaj z Ma­
zur. Jako reproduktor spisał 
się bez zarzutu. W maju 2002 
roku przyszło na świat pierw­
sze potomstwo. Matką była 
dorodna locha świni. Pierw­
szy miot liczył jedenaście 
sztuk. Potem w rozwoju świ- 
nodzikiej rodziny pomagał 
Michasiowi Kuba, też z do­
brym skutkiem.

Schabowy ze świniodzika
Ojców trzyma się w osob­

nej zagrodzie. Każdego dnia 
z lubością ryją i taplają się 

w błocie, czyli w tzw. paprzy- 
sku. Od razu posmakowała im 
mieszanka fabrycznie przygo­
towana z myślą o trzodzie 
chlewnej.

Profesor mówi o naukowych 
celach krzyżowania knura dzi­
ka z lochą świni: - Świniodzik 
jest obiektem badań endokry­
nologii rozrodu. Chodzi o zba­
danie układu hormonalnego, 
określenie sezonowości rozro­
du, możliwości kolejnych krzy­

żówek dla uzyskania wysokiej 
mięsności, a także - biorąc pod 
uwagę fakt, iż jesienią dzik od­
kłada duże ilości tłuszczu 
- o określenie roli i udziału lep- 
tyny, hormonu produkowanego 
przez komórki tłuszczowe. Wy­
niki tych badań mogą okazać 
się pomocne w walce z otyło­
ścią wśród ludzi. Wreszcie cho­
dzi też o pełne opracowanie 
technologii żywienia tych zwie­
rząt, aby były tanie w utrzyma­
niu i pokarm przez nie spoży­
wany nie powodował odkłada­
nia się tłuszczu.

Większość osób, które do­
wiedziały się o świniodzi- 
kach, interesuje tylko jedno. 
Zagadnienie bardzo praktycz­
ne, wprost konsumenckie: czy 
to smakuje?

- Jadłem mięso ze świnio­
dzika - odpowiada prof. Ko­
ziorowski. - Jest bardziej 
czerwone, przypominające 
dziczyznę, świetnie nadaj e się 
do niego czerwone wytrawne 
wino. Jest kruche, a wyrobie­
ni smakosze z lekka wyczu­
wają coś, co nazywa się po­
smakiem wiatru. Pożądane 
jest dodanie większej ilości 
przypraw ziołowych. Mięso 
można przyrządzać jak szyn­
ki staropolskie, po wędzeniu 
w tzw. zimnym dymie, można 

też uzyskać bardzo trwały 
produkt i dlatego przychodzi 
do głowy myśl, że interesują­
ca mogłaby się okazać inicja­
tywa produkcji suchych kaba­
nosów na potrzeby wojska. 
Zastąpiłyby one mniej prak­
tyczne żołnierskie konserwy.

Klasyczną wieprzowinę rów­
nież uważa się za smaczną, lecz 
ma zasadniczą wadę: jest tłusta 
i zawiera sporo cholesterolu. 
Dzisiaj, gdy konsumenci bar­
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dziej dbają o zdrowie, poszuki­
wane jest głównie mięso chude, 
dietetyczne, bezpieczne.

W tym celu w ostatnich la­
tach również w Katedrze Ho­
dowli i Technologii Produkcji 
Trzody Chlewnej Akademii 
Rolniczej w Lublinie, w ra­
mach badań określonych ha­
słem Nietypowe wieprzowe 
produkty żywnościowe, krzy­
żowano samice różnych ras 
świń domowych z samcami 
dzika. Najwyższą efektyw­
ność uzyskano podczas krzy­
żówek mieszańców dzika z lo­
chami rasy duroc.

Mięso było chude, zawiera­
ło większe ilości białka, miało 
ciemniejszą barwę i bardziej 
zwięzłą strukturę. W Lublinie 
naukowcy doszli do wniosku, 
że mając na względzie ocenę 
zawartości nienasyconych 
kwasów tłuszczowych, ko­
rzystnie byłoby przeznaczać 
świniodziki na ubój przy niż­
szej masie ciała. Podkreślano 
ponadto dobrą mięsność świ- 
niodzików (cienka warstwa 
słoniny mierzona na grzbiecie 
na granicy kręgów piersio­
wych i lędźwiowych).

Nowi lokatorzy chlewika
- Mięso ze świniodzika 

może stanowić szansę dla 

osób, które mają kłopoty 
z nadwagą i podwyższonym 
poziomem cholesterolu 
- twierdzi prof. Koziorowski. 
- Mięso tych oryginalnych 
zwierząt pod względem skła­
du zbliżone jest do wołowe­
go, ale ma znacznie większe 
walory smakowe. Nie jest 
tak kaloryczne jak wieprzo­
wina. Poza tym, jak wiado­
mo, wołowina z powodu 
choroby wściekłych krów 

nie ma dobrej sławy i jej spo­
życie spada.

Poszukiwania bardziej 
bezpiecznego mięsa trwają 
już od dłuższego czasu. Wła­
ściciel gospodarstwa w Kuro- 
zwękach, woj. świętokrzy­
skie, jeden z potomków Po­
pielów, który powrócił z za­
granicy, sprowadził dwa lata 
temu... bizony. Wyrażał na­
dzieję, że mięso z nich będzie 
pożądanym kompromisem 
między podejrzaną wołowiną 
a tłustą wieprzowiną. Na razie 
nie słychać, by hodowla przy­
nosiła oczekiwane przez wła­
ściciela efekty. Również ho­
dowcy strusi wciąż mają na­
dzieję, iż mało tłusta strusina 
zacznie częściej trafiać na pol­
skie stoły. Z kolei jednak ho­
dowla strusi jest kosztowna, 
nie na kieszeń małych, roz­
drobnionych gospodarstw.

- W Internecie nie znala­
złem prac na temat świniodzi- 
ków - twierdzi prof. Kozio­
rowski. - Moim zdaniem, świ­
niodzik mógłby się stać w per­
spektywie czasu produktem 
regionalnym. Krzyżówka ta 
doskonale się nadaje do ho­
dowli w małych gospodar­
stwach, właśnie takich, jakie 
przeważają na Podkarpaciu 
i w Małopolsce.

Ponadto wiadomo już, że 
mioty, które uzyskano z koja­
rzenia samców dzika z locha­
mi, wyróżniają się dużą ży­
wotnością, są niezbyt wyma­
gające, opierają się chorobom. 
To są- ważne argumenty dla 
przeciętnego gospodarza.

Czy w takim razie w zwy­
kłych chlewikach za jakiś 
czas zamiast świń pojawią się 
świniodziki? Trudno to dziś 
przewidzieć. Wiadomo jed­
nak, że w kilku miejscach 
w Polsce domowymi metoda­
mi wyhodowano już świnio­
dzika (być może nie tak szla­
chetnej rasy jak w Lublinie 
czy Weryni); trzymane są one 
jako rodzaj atrakcji w gospo­
darstwach agroturystycznych.

- Zająłem się tym proble­
mem również dlatego, żeby 
stworzyć szansę dla rolników. 
Uznałem, że nauka powinna 
coś pożytecznego zrobić 
przede wszystkim dla- ludzi 
stąd - deklaruje prof. Kozio­
rowski. - Idealnie byłoby na 
przykład, gdyby rolnicy starali 
się uzyskać dla swoich gospo­
darstw certyfikat ekoląndów 
i hodowali w nich warchlaki 
zgodnie z wymogami ekologii.

Jeśliby się znalazły pienią­
dze, za które można byłoby 
wyremontować i zmodernizo­
wać obiekty po szkole rolni­
czej w Weryni, gospodarstwo 
Instytutu Biotechnologii mo­
głoby dostarczać 10 tys. war­
chlaków rocznie.

Do tego wszystkiego ko­
nieczna byłaby odpowiednia 
promocja, ale przede wszyst­
kim poważne zainteresowanie 
się problemem władz pań­
stwowych, głównie resortu 
rolnictwa oraz licznych urzę­
dów, instytucji i organizacji 
zajmujących się rolnictwem 
i gospodarką żywnościową. 
Tymczasem zainteresowanie 
jest raczej nikłe; problemowi 
nie nadaje się znaczenia go­
spodarczego czy społecznego, 
uważając za sprawę nieszko­
dliwej pasji kilku naukowców.

Wynalazek dla myśliwych
Świniodzik może kusić 

również z innego powodu. 
Nie tylko z powodu mięsa, ale 
i skóry. Do złudzenia przypo­
mina ona skórę z dzika, ktoś, 
kto się na tym nie zna, nie do­
strzeże różnicy. Może więc 
udawać trofea, może służyć 
do wyrobu toreb. Tradycyjna 
świńska skóra jest obecnie 
wypierana przez syntetyki.

Przed świniodzikiem rysu­
ją się w Polsce perspektywy, 
choć na razie wydają się do­
syć mgliste. Krzyżówka dzika 
ze świnią już wywołuje zain­
teresowanie w pewnych krę­
gach. Docierają wieści, że 
gdzieś w kraju leśnicy skrzy­
żowali samca dzika z lochą 
świni. Prof. Koziorowski prze­
strzega przed tym, by, broń 
Boże, krzyżówek nie wypusz­
czać do lasów.

- Nie możemy dopuścić do 
tego, by populację dzika uświ­
nić. W lasach powinny pozo­
stać gatunki naturalne - tłu­
maczy rzeszowski naukowies.

Nie ulega wątpliwości, iż 
świniodzik byłby genialnym 
wynalazkiem na potrzeby 
Pawlaka i Kargula, bohaterów 
słynnej komedii Nie ma moc­
nych. W filmie, mając za zada­
nie zlokalizowanie łowisk, 
w którym znajdują się dziki, 
pastują na czarno zwykłą świ­
nię i potem wywożą do lasu. 
Wszystko po to, by usatysfak­
cjonować przyjezdnego my­
śliwego, ważną szychę z po­
wiatu. Niestety, myśliwy, choć 
kiepski, rozpoznaje w końcu 
przefarbowaną, biegającą po 
polanie, świnię. W przypadku 
świniodzika, który wszedłby 
do lasu, nie miałby szans. Na­
brałby się na sto procent. 
Mógłby się pomylić nawet 
bardziej wytrawny myśliwy.
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Kiedy jako chłopiec po raz 
pierwszy czytałem „Dywizjon 
303” i spoglądałem na zdjęcie 
Josefa Frantiszka, wydawał mi 
się bardzo dorosłym i dojrza­
łym człowiekiem. Dwadzieścia 
parę lat później na tym samym 
zdjęciu widzę młodzieńca. 
27 lat - młokos, można by lek­
ceważąco powiedzieć, gdyby 
nie stała za nim przelana 
krew. Twarz bez uśmiechu, 
głęboko osadzone oczy, wpa­
trzone w nie istniejącą w foto­
graficznym atelier dal, a na le­
wym ramieniu munduru pod­
oficera RAF-u zamiast na­
szywki „CZECHOSLOVAKIA”, 
którą powinien nosić, sześć li­
ter układających się w napis 
„POLANO”.

Owzuchwa­
ły Czech 
wyro­
dził się 
ze swe­

go narodu: nie był stateczny i nie był 
układny. Właściwie wyrodził się ze 
wszystkich ludzi naszego wieku: miał 
bujność romantyków, żar średniowie­
cza i był jak wulkan wyrzucający lawę 
nie tam, dokąd ludzie przywykli, że 
wyrzuca. Miał swoje własne zbocza 
i swoje własne chody. Takich ludzi jest 
dziś mało. Tacy ludzie giną jako zbrod­
niarze albo zostają bohaterami. Józef 
Frantiszek stał się bohaterem" - w tak 
barwny sposób Arkady Fiedler rozpo­
czął rozdział słynnego „Dywizjonu 
303”, poświęcony sierżantowi Fran- 
tiszkowi, najbardziej znanemu w Pol­
sce czechosłowackiemu żołnierzowi
II wojny światowej. Fiedler pisał o nie­
żyjącym już mężczyźnie o chłopięcej 
twarzy, który przeszedł trzy klęski. 
Trzykrotnie uciekał przed Niemcami 
po to, aby móc z nimi dalej walczyć.

Awanturnictwo we krwi
Frantiszek urodził się na rok przed 

pierwszą wojną światową - 7 paź­
dziernika 1913 roku na Morawach. 
Gdy powstała Czechosłowacja, nad ro­
dzinną wsią Otaslavice codziennie 
przelatywały samoloty. W niedalekim 
Prostiejovie była Wojskowa Szkoła 
Lotnicza. Przyszłość Josefa została 
określona na miarę możliwości rodzi­
ny. Miał zostać ślusarzem. Mało ku­
sząca perspektywa dla niespokojnej 
natury chłopca, który z zazdrością pa­
trzył w niebo na przelatujące samolo­
ty. Jako dwudziestolatek zgłosił się do 
lotnictwa.

W 1936 roku trafił do pułku lotni­
czego w Ołomuńcu. Tam wykazał się 
zarówno niezwykłym talentem do la­
tania, jak i niemożliwym do utempero- 
wania niezdyscyplinowaniem na zie­
mi. To, że notorycznie spóźniał się 
z przepustek i chodził na lewiznę, by­
ło dla jego dowódcy do przełknięcia. 
Gorzej, że z zadziwiającą konsekwen­
cją wdawał się w bójki w okolicznych 
gospodach. Skargi na niesfornego pilo­
ta napływały od mieszkańców, policji 
i żandarmerii. Był wielokrotnie kara­
ny. Tylko przez krótki czas nosił dys­
tynkcje kaprala za doskonałe wyniki 
w powietrzu. Został zdegradowany za 
kolejną burdę na ziemi. Nie zrobiło to 
na nim większego wrażenia.

Czechosłowaccy piloci, jak więk­
szość ich kolegów z całego świata, nie 
byli świętoszkami. Uładzony lotnik to 
skarb w służbie cywilnej. Ci z fanta­
zją, skłonnością do ryzyka i wrodzoną 
brawurą stanowili elitę armii, ale na­
wet wyrozumiały dowódca pułku 
w Ołomuńcu miał dość beztroskich 
wyczynów Frantiszka. Któregoś dnia 
po kolejnym wyskoku postawił mu ul­
timatum, albo się uspokoi, albo otrzy­
ma bezterminowy zakaz latania i wy­
rzucenie ze służby. Podziałało. Franti­
szek stępił na jakiś czas swój tempera­
ment.

Nie dane mu było sprawdzić swoich 
umiejętności. We wrześniu 1938 roku, 
kiedy piloci czekali na rozkaz, by bronić 
kraju, przyszła wiadomość, że premie­

rzy Francji i Anglii doszli do porozumie­
nia z Włochami i Niemcami w Mona­
chium i oddali żądane przez Adolfa Hi­
tlera Sudety. Stacjonował wtedy nieda­
leko Pragi. Jak większość mieszkańców 
Czechosłowacji był gotowy stanąć do 
nierównej walki, wbrew „sojusznikom” 
i wbrew całemu światu, ale prezydent 
Benesz przyjął warunki. W marcu 1939 
roku Wehrmacht zajął resztę państwa.

Polska
Ci Czesi, którym nie w smak było 

zakosztować rządów niemieckich,

MARIUSZ SUROSZ
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Na lewym ramieniu zamiast naszywki „ 

uciekali z kraju. 20 maja Frantiszek 
przekroczył zieloną granicę. Dotarł do 
Krakowa; W Bronowicach Małych po­
wstał obóz przejściowy dla czechosło­
wackich żołnierzy. Dwa miesiące cze­
kał na transport do Francji. Aby się 
tam dostać, musiał podpisać akces do 
Legii Cudzoziemskiej. Francję obowią­
zywały międzynarodowe konwencje 
zabraniające w czasach pokoju two­
rzenia na swoim terytorium obcych ar­
mii. Francuzi obiecali, że kiedy wy­
buchnie wojna, Czechosłowacy uzy­
skają zgodę na tworzenie formacji na­
rodowych.

27 lipca na nabrzeżu w Gdyni kil­
kuset byłych czechosłowackich żoł­
nierzy wchodziło na pokład szwedz­
kiego statku „Castelholm”. Niespo­
dziewanie pojawili'się polscy oficero­
wie, składając pilotom propozycję 
wstąpienia do polskiego lotnictwa. 
Przyjaciel Frantiszka, Zdeniek Szka- 
rvada, wspominał, że o wszystkim za­
decydował los. Frantiszek wpierw za­
dał retoryczne pytanie, po co wyjeż­
dżać - jeśli wybuchnie wojna, to na 
pewno tu, w Polsce. Następnie zapro­
ponował rzucanie monetą. Znalazł 
w kieszeni 10 groszówkę. Orzeł - zo­
stają, reszka - jadą do Francji. Wypadł 
orzeł. Z tego transportu zdecydowało 
się pozostać w Polsce tylko kilkunastu 
pilotów. Kraj bratni, ale trudno zapo­
mnieć, że razem z Niemcami dobijał 
ich Republikę.

Trafił na przeszkolenie do Dęblina, 
który 2 września został obrócony 
w gruzowisko przez niemiecki nalot. 
Czterech Czechów przydzielono do 
dywizjonu rozpoznawczego w Sosno­
wicach Wielkich niedaleko Parczewa. 
Tę czwórkę: Frantiszek - Balejka - Pa- 

vlovicz - Koszarz, Polacy ochrzcili 
„czeską czterolistną koniczynką". 
Wsławili się. 19 września podczas jed­
nego z lotów Frantiszek z Josefem Ba- 
lejką wypatrzyli pociąg, w składzie 
którego była cysterna. Braki paliwa 
ograniczały liczbę lotów. Wylądował 
przy torach, dogadał się z maszynistą, 
który odłączył cysternę ze składu. 
W najbliższej wsi zarekwirował wóz 
drabiniasty. Beczki wziął z karczmy, 
a ich zawartość rozlał chłopom, którzy 
zbiegli się z okolicy. Ze spokojem wy­
pisał kwity rekwizycyjne. - W imieniu

CZECHOSLOVAKIA”, sześć liter - „POLAND”

Prezydenta Rzeczpospolitej rekwiruję... 
i podpisywał zgodnie z prawdą - pluto­
nowy Franciszek Józef.

Tego samego dnia Czesi przepro­
wadzili najsłynniejszą swoją akcję pol­
skiego Września. Cztery nie uzbrojone 
RWD 8 zaatakowały niemiecką kolum­
nę. Pilotowali Czesi, a ich obserwato­
rzy z niskiego pułapu rzucali granaty 
ręczne. Cała czwórka zasłużyła na 
Krzyże Walecznych.

Przez Rumunię do Francji 
i... Polaków

22 września Frantiszek dostał 
ostatni rozkaz - ewakuacja. Pilotował 
jedną z sześciu maszyn, które wcze­
snym popołudniem poderwały się do 
lotu w kierunku Rumunii. Czekało go 
internowanie, ale Rumuni patrzyli 
przez palce, jak z obozów znikają ko­
lejni żołnierze. Czesi też nie czekali. 
Zamierzali dostać się do Francji.

Balejka wspomniał, że w Rumunii 
wraz z Frantiszkiem i Matiejem Pavlo- 
viczem wpadli do knajpy. Bez zainte­
resowania słuchali szansonistki, która 
śpiewała modne wówczas w Europie 
piosenki. Krążyła po sali. Usłyszała ich 
rozmowę. Kiedy skończyła, dosiadła 
się do nich. Była Czeszką. Postawiła 
im kolejkę i zadedykowała następny 
utwór, przepraszając gości, że będzie 
w nieznanym im języku. Zaśpiewała 
rzewną czeską piosenkę. Kawalerowie 
Krzyża Walecznych nie potrafili po­
wstrzymać łez, a na sali zapanowała 
niecodzienna w tym miejscu cisza.

O tym, że Frantiszek związał się 
z Polakami, nie zadecydowała moneta 
rzucana w Gdyni, o tym rozstrzygnął 
wypacykowany major czechosłowac­
kiej misji wojskowej w Marsylii, do 

której się zgłosili. Major napadł na pi­
lotów, że zabarłożyli w Polsce. Franti­
szek nie był mu dłużny i po chwili roz­
mowa przerodziła się w ostrą pysków­
kę. Wściekły oficer wezwał francuską 
żandarmerię, aby niepokornych żoł­
nierzy aresztować. Francuzi zgłupieli, 
kiedy wskazani przez majora wylegi­
tymowali się polskimi dokumentami. 
Uznali, że niech ci dziwaczni cudzo­
ziemcy załatwiają sprawy między so­
bą. Nie im decydować, czy mają prawo 
na rozkaz czechosłowackiego majora 
aresztować polskich żołnierzy. Franti- 

szek porzucił ostatecznie zamysł, aby 
wstąpić do czechosłowackich sił 
zbrojnych. Wrócił do Polaków.

Trafił do Clermond Ferrand, gdzie 
oblatywał samoloty po remontach, 
a następnie walczył gdzieś na północy 
Francji. To wciąż nie wyjaśniony epi­
zod. Balejka widział książkę pilota 
Frantiszka, z której wynikało, że 
w kampanii francuskiej zniszczył 
11 niemieckich maszyn. Ostatecznie 
nigdy nie zostało to potwierdzone. 
Być może latał wtedy pod przybranym 
nazwiskiem, chcąc uchronić przed re­
presjami pozostawioną w Czechach 
rodzinę.

Samotny wilk
21 czerwca 1940 roku Frantiszek 

postawił stopę na ziemi brytyjskiej. Ja­
ko sierżant Królewskich Sił Powietrz­
nych (RAF) trafił do 303. polskiego dy­
wizjonu stacjonującego w Northolt.

„Polacy i Czesi nie byli dopuszczani 
do udziału w walce powietrznej, dopó­
ki nie opanowali podstaw angielskiego 
i procedur lotniczych. Kiedy jednak we­
szli do walki, ci pozbawieni ojczyzny 
ludzie, motywowani często nienawi­
ścią graniczącą z desperacją, walczyli 
ze strasznym i bezwzględnym poświę­
ceniem" - napisał Len Deighton, pilot 
RAF-u, który na własne oczy mógł ich 
widzieć w akcji. Anglików zadziwiło, 
z jaką odwagą piloci, w których umie­
jętności powątpiewano, rzucili się na 
wroga. W bitwie o Anglię wzięło 
udział 141 polskich pilotów, żołnierzy 
z Czechosłowacji było 88. Byli najlicz­
niejszymi narodowościami poza 1900 
Brytyjczyków. Pozornie od Brytyjczy­
ków różniły ich tylko naszywki okre­
ślające przynależność do narodowego 
dywizjonu. Pozornie. Dla Anglików 
prawdziwa wojna zaczęła się w kwiet­
niu 1940 roku. Dla Polaków trwała od 
1 września 1939 roku, a dla Frantiszka 
- od 15 marca. I zamiast zbliżać się do 
domu, był od niego coraz dalej.

Bitwa o Anglię rozpoczęła się na 
początku lipca 1940 roku. Dowództwo 
brytyjskie wstrzymywało udział Cze- 
chosłowaków i Polaków w działaniach 
wojennych. Nie było tajemnicą, że pi­
loci ze środka Europy byli rozgorycze­
ni i głośno powątpiewali w wolę walki 
Brytyjczyków. Szczególnie widoczne 
było to wśród Czechosłowaków, któ­
rzy atakowali przydzielonych im ofi­
cerów - Anglików, przypominając 
o zdradzie monachijskiej i niedotrzy­
maniu umów sojuszniczych wobec 
Polski. Anglicy oceniali to jako niskie 
morale, wynik przegranej kampanii 
francuskiej. A Czechosłowacy obawia­
li się, że może dojść do rozmów poko­
jowych między Berlinem a Londynem, 
a wtedy ich los jako uciekinierów 
z protektoratu Czech i Moraw byłby 
przesądzony.

Przeszkoleni piloci czekali na roz­
kaz. Dysponowali wreszcie maszyna­
mi dorównującymi niemieckim i palili 
się do walki. 30 sierpnia podczas lotu 
treningowego porucznik Witold Pasz­
kiewicz, zobaczywszy samotnego 
messerschmitta, odłączył się od dywi­
zjonu i zestrzelił wroga, ucinając 
wszelkie spekulacje na temat braków 
w wyszkoleniu i woli walki.

Frantiszek wszedł do walki 2 wrze­
śnia. W pierwszym locie dopadając 
i niszcząc messerschmitta Bf 109. Roz­
poczęły się cztery tygodnie, dzięki 

którym wpisał się na trwałe w historię 
lotnictwa, bitwy o Anglię, Polski i Cze­
chosłowacji. Cztery tygodnie brawury, 
niezwykłej bitności i kruszenia się 
psychiki pilota. 28 dni, podczas któ­
rych kilka razy dziennie startował, śle­
dził wroga i zabijał. Do dnia śmierci 
był najskuteczniejszym alianckim pi­
lotem bitwy o Anglię.

Był łubiany i ceniony przez Pola­
ków, a jednak gdzieś w zakamarkach 
jego duszy czaiła się nie do opanowa­
nia chęć zmierzenia się z wrogiem 
sam na sam. Z opisu Arkadego Fiedle­
ra można wysnuć fałszywy wniosek, 
że to „metoda Frantiszka", jak mówili 
Polacy, a Anglicy „taktyka samotnego 
wilka", czyli polowanie nad kanałem 
La Manche na wracające znad Anglii 
niemieckie maszyny, pozwoliła mu 
osiągnąć tak wspaniałe wyniki. Nic 
bardziej błędnego. Ze swoich 17, a być 
może 18 zestrzeleń (bo jedną maszynę 
zaliczono jako prawdopodobnie ze­
strzeloną) większość uzyskał, idąc 
karnie w szyku obok Polaków. Mistrz 
pilotażu, ryzykant potrafiący zbliżyć 
się nawet na kilkanaście metrów do 
wroga i egzekutor bez skrupułów. 
Świadomy, że strzela, aby zabić. Jego 
łupem padło 12 myśliwców i sześć 
bombowców.

Dowódcy, Witoldowi Urbanowiczo­
wi, przysparzał nie lada kłopotu. Urba­
nowicz, sam będący pilotem o nieskrę­
powanej fantazji, musiał rozstrzygnąć, 
co począć ze wspaniałym żołnierzem. 
Brakiem dyscypliny i samowolnym od­
dalaniem się podczas lotów stwarzał 
zagrożenie dla kolegów. Z drugiej stro­
ny rozsławiał polski dywizjon, będąc 
jego niekwestionowanym asem. Fran­
tiszek nie potrafił się uporać z tym pro­
blemem. Gnało go, by w samotności 
zmierzyć się z wrogiem.

Kawaler Virtuti Militari
We wrześniu 1939 był praktycznie 

bezbronny, teraz władał brytyjskim 
niebem. 11 września w kilka godzin ze­
strzelił trzy niemieckie samoloty, 
a 17 wyprostowany jak struna spoglą­
dał prosto w oczy generałowi Włady­
sławowi Sikorskiemu, który przypinał 
mu order Virtuti Militari V klasy. Tego 
samego dnia Anglicy przyznali mu pre­
stiżowy Distinguished Flying Medal.

Do ostatniego lotu Frantiszek pode­
rwał maszynę 8 października. Dzień 
wcześniej skończył 27 lat. Przyjaciele 
złożyli mu życzenia. Trochę wypili. 
Dwanaście maszyn poleciało w kie­
runku ujścia Tamizy. Nie dostrzeżono 
wroga, zatem Urbanowicz wydał roz­
kaz powrotu. Wtedy jeden z samolo­
tów zamiast w kierunku bazy zmienił 
kurs i oddalił się ku przedmieściom 
Londynu. To Frantiszek. Urbanowicz 
był wściekły. Uznał, że sierżant znów 
na własną rękę szuka okazji do walki. 
Postanowił już nie pobłażać Czecho­
wi. Doprowadził samoloty do Northolt 
i kiedy wypinał się z pasów w kabinie 
myśliwca, jeden z oficerów przyniósł 
wiadomość: Frantiszek się zabił.

Frantiszek zginął w Ewell na połu­
dnie od Londynu. Jego samolot tuż 
przed dziesiątą rano pojawił się na ho­
ryzoncie. Obniżając wysokość, pilot 
przygotowywał się do lądowania na 
tamtejszym lotnisku. Ale maszyna ze 
zbyt dużą prędkością zetknęła się 
z betonowym pasem. Zatrzymała się 
na wale ochronnym. Tego rodzaju wy­
padki nie były rzadkością i kończyły 
się zwykle drobnymi potłuczeniami, 
Ale Frantiszek nie wiadomo dlaczego 
odpiął wcześniej pasy. Siła, z jaką ma­
szyna uderzyła w wał, wyrzuciła Cze­
cha z kabiny. Upadł nieszczęśliwie, ła­

miąc kark. Zginął na miejscu.
Dwa dni później na cmentarzu 

w Nortwood odbył się pogrzeb woj­
skowy. Frantiszka pogrzebano z hono­
rami wśród polskich pilotów. Prosty 
biały krzyż lapidarnie kończył historię 
jego, życia. Na poprzecznym ramieniu 
krzyża 'zostały wyryte napisy: Sgt- J- 
Frantisek, DFM & BAR (skrót, że był 
odznaczony brytyjskim Distinguished 
Flying Medal), CZECHOSLOVAKIA 
i 303 POLISH SQUADRON. Nad nim1 
symbol RAF-u. Poniżej data śmierć*- 
8.10.40 i mała trójkolorowa flaga cze'

chosłowacka.
Pośmiertnie został awansowany n 

podporucznika przez Polaków, Bryty) 
czycy przyznali drugi Distinguishe 
Flying MedaL W 1991 roku w Pradz 
ogłoszono jego awans na pułkownik 
czechosłowackiej armii.
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Chłód I gorące spory wokół Enigmy
Interesujące, że tylko specjaliści, kryptologowie, rzadko sięgający po pióro, z podziwem piszą o dorobku Biura Szyfrów. 

Chłód historyków brytyjskich jest widoczny.

Chciałbym pokrótce podzielić 
się wynikami moich badań 
nad - nazwijmy to umownie 
- polską Enigmą, które, choć 
zaawansowane, nadal pozo- 
stają i chyba pozostaną 
(z przyczyn niezależnych, 
o których za chwilę) w sta­
dium początkowym. Interesu­
je mnie historia łamania (kie­
dy, dokładne daty) i wykorzy­
stania Enigmy w Polsce do 
końca sierpnia 1939 oraz 
przez naszych aliantów do ro­
ku 1942, do inwazji amery- 
kańsko-brytyjskiej na Afrykę 
Północną.

B
adania te trwają od lat 70. 
Już jednak w latach 60. 
problem rozwiązania 
Enigmy był znany w Pol­
sce, ale trzeba było dopie­
ro oburzającej specjalistów, choć 
sensacyjnej w treści, relacji angiel­

skiego agenta wywiadu lotniczego, 
szefa zabezpieczenia Operacji Ultra, 
Freda Winterbothama, aby wypłynął 
na szerokie, historyczne wody. W re­
lacji Winterbothama, The Ultra Se- 
cret, London 1974, było więcej prze­
inaczeń niż faktów, ale czołowy re­
cenzent tej książki David Kahn, autor 
monumentalnej publikacji, .The Co- 
debreakers, New York 1969, natych­
miast był zdolny zidentyfikować 
i skojarzyć fakty związane z dziejami 
polskiego Biura Szyfrów. Dopiero je­
go recenzja na łamach „New York Ti­
mes” z 29.12.1974 r. po raz pierwszy 
ujawniła nazwiska naszych trzech 
znakomitych matematyków i krypto- 
logów, Mariana Rejewskiego, Jerzego 
Różyckiego i Henryka Zygalskiego 
oraz ich wkład w łamanie Enigmy.

Niektórzy bibliografowie,, np. Do­
nald J. Sexton z USA, piszą wręcz 
o powodzi literatury na temat Enig­
my i litry. Zainteresowanie tym prze­
żywają dziś chyba jedynie Polacy, 
np. w związku z negowaniem czy ra­
czej pomniejszaniem tego, co w cza­
sie wizyty w Polsce prezydent USA 
G. Bush nazwał „sukcesem o naj­
większym wpływie na historię kon­
fliktów ludzkości”. W każdym wy­
padku jest o co się bić. Sukces Maria­
na Rejewskiego, którego 70-lecie bę­
dziemy obchodzić tuż po najbliż­
szych świętach Bożego Narodzenia, 
jest niezbitym faktem, którego nam 
zazdroszczą przede wszystkim An­
glicy. Inaczej trudno wytłumaczyć 
Pojawienie się powieści „Enigma” 
Roberta Harrisa i filmu „Enigma” 
w reżyserii W. Upteda, który tak 
wzburzył polskie koła emigracyjne 
w Wielkiej Brytanii, a nawet nas sa­
mych, tutaj w kraju.

czvm dysponuje historyk polskiej 
Enigmy

Do źródeł oryginalnych, tzn. 
Przede wszystkim do akt Biura Szy- 
rów, chyba nigdy nie dotrzemy; były 
Powiem konsekwentnie niszczone, 
marian Rejewski tak wspominał to 
wydarzenie: „Ja wiem jedno: że jak 
^duliśmy to gdzieś w pobliżu Łucka, 

lasem... Langer... Ciężki... Pal- 
wn.... wspólnymi siłami zakopali do- 
^nenty dotyczące (domyślne: Biura 
t y ró)v)— jakąś skrzynię... gdzieś 

m wieczorem, późna już była godzi- 
t0 ^°ś widzieć... ”.

moWart0 Jeszcze podać drobny frag- 
„dvnt stacji „Stefana” z 1940 roku, 
depZ wyjaśnia przyczynę podjęcia 

yzji 0 zachowaniu za wszelką ce­

nę tajemnicy polskiej Enigmy. Cytu­
ję: „Pod Uściług podchodziły już bo­
wiem. elementy rozpoznawcze nie­
mieckich jednostek szybkich... Co 
więcej. - W czasie naszego pobytu 
Uściług dostał też parę bomb niemiec­
kich"... Istniało więc ryzyko przeję­
cia przez Niemców całych archiwów 
polskiego Biura Szyfrów.

Na czym więc możemy się 
oprzeć? Na dotąd nie publikowanej 
relacji Mariana Rejewskiego, złożo­
nej w WIH w roku 1967. Nosi ona ty­
tuł „Wspomnienia z mej pracy w Biu­
rze Szyfrów Oddziału II Sztabu Głów­
nego w latach 1930-1945". Ma 102 
strony i zawiera wartościowy rysu­
nek, rekonstrukcję polskiej bomby, 
urządzenia elektromechanicznego 
(poprzedzającego - pamiętajmy 
- przyszłą bombę angielski Tourin- 

ga, i wreszcie komputer!). Urządze­
nie to przyspieszało łamanie co­
dziennych kluczy Enigmy.

Ponowne zainteresowanie Rejew­
skiego własnym rozwiązaniem za­
owocowało publikacją kilku artyku­
łów w języku polskim, przełożonych 
zresztą na angielski. Niestety, Jerzy 
Różycki, drugi z matematyków, zginął 
na Morzu Śródziemnym, utonął w ka­
tastrofie morskiej wiosną 1942 r., zaś 
Henryk Zygalski nie pozostawił żad­
nych dokumentów, mimo iż to wła­
śnie on miał po temu najlepsze możli­
wości, mieszkając w Anglii i wykłada­
jąc na uczelni technicznej.

Brak dokumentów Biura Szyfrów 
każę nam oprzeć się na relacjach 
przechowywanych w Instytucie Pol­
skim i Muzeum gen. Sikorskiego oraz 
w Instytucie Piłsudskiego w Lon­
dynie.

Najobszerniejsze polskie opraco­
wanie Operacji WICHER, to książka 
Władysława Kozaczuka. „W kręgu 
Enigmy”, wydanie 2, 1986. Dziś jest 
ona zdecydowanie przestarzała. 
Dzieło to oparto w dużej części na 
materiałach pierwszej dekady badań 
nad Enigmą, gdy dokumenty były 
tylko wstępnie wykorzystane. Dlate­
go wymaga znacznego przepracowa­
nia. Wydanie amerykańskie „Enig­
ma” jest o wiele lepsze. Zawiera licz­
ne uzupełnienia: obszerny wywiad 
z Rejewskim oraz przykłady jego pol­
skich prac drukowanych. Wydanie 
niemieckie, pt. Operation WICHER, 
Koblenz 1989, zostało jeszcze bar­
dziej wzbogacone, m.in. jedynym 
znanym, obszernym wywiadem 
z kpt. Henrie Braąuenić, czołowym 
współpracownikiem polskich mate­
matyków we Francji, raportami o zła­
maniu szwajcarskiej Enigmy i innymi 
szczegółowymi aneksami, m.in. do­
tyczącymi wydarzeń po 1942 r.

Czym dysponują lub mogą dyspo­
nować archiwa francuskie? Wg Gil­
berta Blocha, paryskiego eksperta 
w sprawach Enigmy, uznanego przez 
historyków autorytetu, po śmierci 
gen. G. Bertranda jego dom „został 
wysprzątany do cna" przez służby 
specjalne. Ponoć rodzina miała kło­
pot z odzyskaniem pamiątkowych 
zdjęć. Faktem pozostaje, że Bertrand 
zamurował w Les Fouzes, willi pod 
Uzes, koło sławnego Pont du-Gard, 
wszystkie materiały dotyczące pracy 
jego radiowywiadu z okresu II wojny. 
Wiadomo też, że strzegł ich jak oka 
w głowie. Polakom oddał w połowie 
1945 r. ich rzeczy osobiste, ale czy 
wszystkie dokumenty?

Co zawierają archiwa brytyjskie 
odnośnie polskiej Enigmy, nie wiado­
mo.

Jak widać, mamy sytuację nie do 
pozazdroszczenia. Od wielu lat nie 
ukazała się też żadna nowa polska 
publikacja o Enigmie. Oczywiście 
chylę czoła przed publikacją naszego 
londyńskiego historyka Józefa Gar- 
lińskiego „Enigma”. Tajemnica dru­
giej wojny światowej, Lublin 1999.

Enigma
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Jest to jednak przedruk pracy z roku 
1970. Aby nastąpił postęp w bada­
niach, celowe widzę wydanie całości 
zebranego, dotąd materiału źródłowe­
go. Takie wydanie źródeł (nawet se­
lektywne) planuję w najbliższym ro­
ku. Aby już teraz zwrócić uwagę 
uczonych z Zachodu na problem bra­
ku źródeł do polskiej Enigmy, po­
zwoliłem sobie zebrać kilka moich 
przyczynków: do dziejów polskiej 
Enigmy. Publikacja ta ukaże się 
w najbliższych dniach. Na 70. roczni­
cę rozszyfrowania Enigmy polskie 
wydawnictwo z Nowego Jorku planu­
je wydanie 150-stronicowej popular­
nej książki o rozszyfrowaniu Enigmy 
przez Polaków. Będzie to publikacja 
naukowopopularna dla czytelników 
anglojęzycznych.

Brytyjczycy a polska Enigma
Niektóre publikacje mówią pół­

prawdę, a tłumaczenia bywają męt­

ne. Powoływano się na fakt, że przed 
wojną w Bletchley rozwiązano han­
dlową Enigmę. Dodam od siebie, że 
chyba nie było to trudne, gdyż patent 
Enigmy był dostępny i zastrzeżony 
w Wielkiej Brytanii! Rzecz w tym, że 
Rejewski oglądał handlową Enigmę, 
ale rozwiązał maszynę szyfrową woj­
skową, i to w kilka miesięcy. Tego nie 
powtórzył żaden z kryptologów 
alianckich. Różnica w liczbie kombi­
nacji Enigmy handlowej (ileś tysięcy) 
w porównaniu z astronomicznymi 
możliwościami kodowania Enigmy 
wojskowej stanowiła zasadniczą 
i zrozumiałą przeszkodę.

Rejewski miał jeszcze dwa inne 
pomysły na rozwiązanie dwóch 
z sześciu równań. Podsumowując 
stwierdził: rozwiązanie było możli­
we, ale potrzeba byłoby aż 70 depesz 
Enigmą z jednego dnia, co w tym 
czasie nie było prawdopodobne 
(ruch w eterze nie był w 1932 r. tak 

duży, ale mógł - według mnie - być 
taki na przykład w czasie manew­
rów) lub długiego czasu na wylicze­
nia matematyczne, na co Biuro Szy­
frów mogło nie mieć funduszy. 
Krzysztof Gaj, który zrekonstruował 
na podstawie zachowanych doku­
mentów odkrycie Rejewskiego i jest 
uznanym autorytetem kryptologicz- 
nym, twierdzi, że jedna miesięczna 
tablica kluczy do Enigmy była nie­
zbędna. Ale tylko do zrekonstruowa­
nia wtyczek do Enigmy, potem nie 
była już potrzebna. Przez całe sześć 
lat Rejewski i koledzy czytali Enigmę 
dzień w dzień, rekonstruując mate­
matycznie jej klucze bez pomocy do­
kumentów francuskiego agenta. Jak 
wiemy, w czasie ćwiczeń polowych 
w roku 1938 na bieżąco, tego samego 
dnia, rozszyfrowywano do 75 pro­
cent przechwyconych depesz Wehr­
machtu. Brakujące 25 procent to de­
pesze niepełne lub źle odsłuchane, 
brakowało też oficerów ze specjalno­
ścią, a przynajmniej przyuczeniem 
kryptologicznym.

Mówienie prawdy o pol­
skim wkładzie nie przyszło 
łatwo, ale przyszło z dru­
giej strony oceanu. Gordon 
Welchman zamieszkał 
w USA i nie czuł się więcej 
zobowiązany tajemnicą 
wojskową, gdyż samo od­
krycie zostało już ujawnio­
ne, a postęp w kryptologii 
i komputeryzacji był 
ogromny. Dlatego nie tylko 
przypomniał -rzeczywisty 
dorobek Polaków, ale na­
wet zanalizował zestawie­
nie odcyfrowanych kodów 
Enigmy między styczniem 
a końcem czerwca 1940 r.

Interesujące, że tylko specjaliści, 
kryptologowie, rzadko sięgający po 
pióro, z podziwem piszą o dorobku 
Biura Szyfrów. Chłód historyków 
brytyjskich jest widoczny. Zauważył 
to nawet Gerhard Weinberg, który ja­
ko pierwszy uwzględnił polski 
wkład kryptologiczny do zwycięstwa 
aliantów w swojej syntezie drugiej 
wojny, The World at Arms (tł. pol­
skie: Świat pod bronią, Kraków 
2001). Napisał on, cytuję: „W lipcu 
1939 roku polscy eksperci od łamania 
szyfrów za zgodą swojego rządu prze­
kazali Francuzom i Anglikom dupli­
katy polskich kopii niemieckiej ma­
szyny Enigma używanej do rozszyfro­
wywania wiadomości radiowych. 
Dzięki owemu posunięciu i innym 
z nim związanym Polska znacząco 
wspomogła wysiłek wojenny alian­
tów, który to fakt - przypisując nad­
mierne zasługi własnym służbom 
wywiadowczym - często tuszuje się 
w brytyjskich i francuskich relacjach 
na temat tego, co stało się znane jako 
ultratajne (s. 43-44).
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Dr Zdzisław Kapera jest pra- : 
cownikiem Uniwersytetu Jagiel- 

| lońskiego.
Prezentowany tekst został 

przygotowany na konferencję
: „Wkład polskiego wywiadu | 
: w zwycięstwo aliantów w II woj- | 
i nie światowej” przygotowaną

przez Polską Akademię Umiejęt-
| ności i Muzeum Armii Krajowej.
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Bogdan Basałaj, prezes zarządu Wisły SSA, na pytanie 
włoskich reporterów, co wie o Lazio Bzym, wspomniał, 
że zna finansowe problemy najbliższego rywala krako­
wian w Pucharze UEFA. Dziennikarze dociekali, czy Wi­
sła też ma kłopoty z powodu braku pieniędzy. - Nie, 
żadnych! - odparł prezes wicemistrza Polski. Wielki 
blef czy realna ocena sytuacji panującej w klubie na­
leżącym do spółki akcyjnej Tele-Fonika KFK?

Z
aledwie cztery lata 
temu świetlana 
przyszłość kra­
kowskiego klubu 
stanęła pod du­
żym znakiem zapytania. Na 
dźwięk pseudonimu „Misiek” 

właścicielom Wisły SSA otwie­
rał się nóż w kieszeni. Chuli­
gan, który trafił w głowę piłka­
rza Parmy Dino Baggio, był 
bliski obrócenia wniwecz całe­
go wysiłku związanego z przy­
ciągnięciem do piłkarskiej 
sekcji Wisły trzech przedsię­
biorców z Myślenic. Raport 
dyscyplinarny . dla Komitetu 
Kontroli i Dyscypliny UEFA, 
sporządzony przez dr. Gerhar­
da Kapla sugerował, by Wisła 
została surowo ukarana. Dla­
tego proponował zawieszenie 
na dwa mecze Ryszarda 
Czerwca, który zachował się 
niesportowo, odrzucając nóż 
z boiska,, i to w kierunku, 
z którego został z trybun rzu­
cony, oraz zamknięcie stadio­
nu na dwa mecze rozgrywane 
pod egidą Europejskiej Unii 
Piłkarskiej.

Działacze „Białej Gwiazdy” 
byli gotowi na takie sankcje. 
Tymczasem Czerwiec wpraw­
dzie został zawieszony tylko 
na jedno spotkanie, ale krako­
wian wykluczono z pucharo­
wych rozgrywek na rok w cią­
gu pięciu najbliższych lat. Mi­
mo odwołań, sankcja nie zo­
stała złagodzona. To do dzisiaj 
jedna z najsurowszych kar, ja­
kie kiedykolwiek wymierzano 
za chuligańskie wybryki na 
stadionach. W tamtych dniach 
mecenas Zdzisław Rosiek 
przedstawił oficjalne stanowi­
sko właścicieli Tele-Foniki, 
w którym napisano m.in.: 
„Rok temu Tele-Fonika zain­
westowała dość duże pieniądze 
w Wisłę Kraków, klub, który 
był wówczas na krawędzi swo­
jego finansowego istnienia 
i mógł zakończyć chwalebną 
karierę sportową. Celem inwe­
stycji było stworzenie silnego 
europejskiego klubu zawodo­
wego. Zależało nam, by dobre 
wyniki nie były jednorazowym 
wyskokiem, ale by drużyna 
długo utrzymywała się w czo­
łówce piłkarstwa europejskie­
go. Niestety, co jakiś czas na­
potykamy na rafy, które są 
trudne do pokonania. (...) 
W tym świetle właściciele Te­
le-Foniki rozważą możliwość 
wycofania się z dalszego finan­
sowania klubu".

Pisząc o rafach mecenas 
Rosiek miał także na myśli 
sprawę umowy telewizyj- 
no-reklamowej z firmą UFA, 
która - zdaniem nowych wła­
ścicieli klubu - była wielce 
niekorzystna dla „Białej 
Gwiazdy”. Już wtedy inwesty­
cje w Wisłę sięgnęły kilkuna­
stu milionów złotych, 
a budżet klubu urósł w ciągu 
kilku miesięcy 1998 roku 
z 4 do 17 milionów! Zakupie­
nie dziesięciu drogich i bardzo 
drogich piłkarzy pod koniec 
1997 roku sprawiło, że sporto­
wa spółka zadłużyła się w ów­
czesnej spółce cywilnej Te­
le-Fonika. W momencie wy­
kluczenia stało się jasne, że 
odzyskanie zainwestowanych 
pieniędzy nie będzie możliwe 
przez wiele lat.

Z podniesioną głową
Gdy jednak emocje opadły, 

okazało się, że Bogusław Cu­
piał, Stanisław Ziętek i Zbi­
gniew Urban potrafią pr-ze-
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Pieniądze nie grają
Wartość Lazio Rzym ocenia się na kilkaset milionów euro, podczas gdy cały majątek 

krakowskiej Wisły to najwyżej... 10 min
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trwać trudny okres. Wtedy 
jednak nie przypuszczali, że 
cierpliwości będzie musiało 
im starczyć na znacznie dłuż­
szy czas niż ten jeden rok od­
sunięcia od rozgrywek w euro­
pejskich pucharach. Niewąt­
pliwie okolicznością, która 
skłoniła ich do pozostania, by­
ła udana dla nich finalizacja 
rozmów w sprawie przejęcia 
terenów, na których stoi sta­
dion Wisły. W rezultacie poro­
zumienia z Komendą Woje­
wódzką Policji obszar przy 
ul. Reymonta, dotychczas 
dzierżawiony przez Towarzy­
stwo Sportowe Wisła, został 
przekazany w użyczenie Wi­
śle SSA. Najpierw na 20 lat, 
a później umowa została prze­
dłużona na lat 50.

Ponieważ Wisła w sezonie 
1998/99 zajęła w ekstraklasie 
pierwsze miejsce, kara UEFA 
obowiązywała w następnych 
rozgrywkach. Po raz pierwszy 
w historii „Biała Gwiazda” 
miała szansę zagrać w elimi­
nacjach do Ligi Mistrzów, ale 
nie mogła do nich przystąpić. 
Rok później piłkarzom Wisły 
w lidze się już tak dobrze nie 
wiodło i mogli walczyć tylko 
o Puchar UEFA. Furory nie 
zrobili, choć dali pierwszy po­
ważny sygnał o coraz wyż­
szych aspiracjach, eliminując 
Real Saragossę. W tym też cza­
sie, w drugiej połowie 2000 ro­
ku, doszło do przesilenia we­
wnątrz spółki.

Konflikt trzech właścicieli 
Tele-Foniki podczas przejmo­
wania Krakowskiej Fabryki 
Kabli przeniósł się także na 
kwestie własności w klubie. 
W wyniku zawartego porozu­
mienia 4800 akcji SSA Ziętka 
i Urbana przejęły należące już 
wyłącznie do Cupiała ZK Te­
le-Fonika SA. Tym samym 
myślenicki przedsiębiorca, 
który od początku zaangażo­
wania się w Wisłę miał decy­
dujący głos we wszystkich 

istotnych sprawach (10 600 ak­
cji), zaczął jednoosobowo rzą­
dzić piłkarską spółką. I nale­
żąca wyłącznie do niego firma 
ponosi pełną finansową odpo­
wiedzialność za losy klubu.

Po wywalczeniu drugiego 
mistrzostwa Polski w 2001 ro­
ku przed Cupiałem wreszcie 
otworzyła się możliwość zaist­
nienia na forum Ligi Mistrzów.

Po blisko trzech latach topie­
nia pieniędzy w sport, pocho­
dzący ze Sławkowa przedsię­
biorca mógł liczyć, że przynaj­
mniej zbilansują się wydatki 
przekraczające rocznie 20 min 
zł. Nadzieje prysły jak bańka 
mydlana po wylosowaniu 
w drugiej rundzie eliminacji 
Barcelony. Krakowianie trafili 
więc do rozgrywek o Puchar 
UEFA, w których znów dotarli 
do drugiej rundy.

Po raz trzeci odpadali jed­
nak z podniesioną głową. Za 
każdym razem bowiem elimi­
nowali zespoły niżej lub po­
równywalnie notowane w Eu­
ropie (jak np. Hajduk Split), 
łamiąc sobie zęby na potenta­
tach (Parma, Porto, Inter Me­
diolan). W tym ostatnim wy­
padku pokonali sławny, 
upstrzony gwiazdami włoski 
zespół na własnym boisku, co 
- biorąc pod uwagę aspekt 
psychologiczny tego zdarze­
nia - miało niebagatelny 
wpływ na ich postawę w na­
stępnej edycji rozgrywek.

Zlikwidować Ożarów!
Pieniądze zarobione w eli­

minacjach do Ligi Mistrzów 
oraz w Pucharze UEFA (prawa 
telewizyjno-reklamowe, 
sprzedaż biletów i gadżetów), 
a także dodatkowe wpływy 
z Canal+ za wygranie ekstra­
klasy sprawiły, że 2001 rok był 
finansowo najlepszy dla Cu­
piała od jesieni 1997. Bilans 
wykazał po stronie aktywów 
i pasywów kwotę 23 miliony 
744 tysięcy zł, przy stracie 
„zaledwie” 7 milionów 350 ty­
sięcy zł. Zaledwie, gdyż dwa 
lata wcześniej strata wyniosła 
17,3 min zł, a w 2000 roku - aż 
26,3 min zł. Fakt, w owym 
2001 roku wzrosły wypłaty dla 
pracowników klubu (z 10 min 
472 tys. do 11 min 428 tys. zł), 
choćby dlatego, że podzielono 
premię za mistrzostwo. Ale 
o ile przychody ze sprzedaży 

produktów w 2000 roku dały 
10 min 253 tys. zł, to już 
12 miesięcy później spółka 
mogła zaksięgować aż 4 min 
200 tys. zł więcej.

Wkrótce Cupiał, jako osoba 
fizyczna, przestał być formal­
nie współwłaścicielem SSA, 
wszedł natomiast do Rady 
Nadzorczej. Jak zanotowano 
w dokumentach przy wpisy­

waniu spółki do rejestru 
przedsiębiorców 7 październi­
ka 2002 roku, wszystkie akcje 
Wisły SSA z kapitałem 1 min 
540 tys. zł ma Tele-Fonika 
KFK SA. Cupiał oczywiście 
jest właścicielem kablowej fir­
my, której kapitał akcyjny wy­
nosi 150 min zł i obecnie los 
piłkarzy „Białej Gwiazdy” 
w istotnym stopniu zależy od 
koniunktury na rynku kabli 
i światłowodów.

„Żlikwidować Ożarów!” 

- zakrzyknął nieoczekiwanie 
jeden z towarzyszących Cu­
piałowi mężczyzn pod szatnią 
Wisły w Gelsenkirchen 
w chwili największej euforii 
po wyeliminowaniu Schalke 
04. Otaczający przedsiębiorcę 
wianuszek zaproszonych go­
ści odpowiedział gromkim 
śmiechem.

W chwili, gdy piłkarze i ki­
bice w Krakowie przeżywali 
dni wielkiej chwały, w należą­
cych do tej samej firmy, co Wi­
sła, zakładach w Ożarowie pra­
cownicy tracili ostatnie nadzie­
je na zachowanie miejsc pracy. 
Cupiał tłumaczył takie rozwią­
zanie prawami rynku - fabryka 
miała najwyższe koszty w ca­
łej grupie (do której poza My­
ślenicami i Krakowem należą 
też odkupione od Elektrimu 
Kable zakłady w Bydgoszczy 
i Załomiu k. Szczecina), po­
nadto w Polsce załamał się ry­
nek kabli telekomunikacyj­
nych, będących podstawą pro­
dukcji w Ożarowie.

Trzymając się tych żela­
znych praw ekonomii, zawo­
dowy sport w Polsce nie ma 
prawa funkcjonować na obec­
nie obowiązujących zasadach. 
A jednak ten sam człowiek, 
który bezwzględnie dąży do 
maksymalizacji zysku na polu 
gospodarki, czuje słabość do 
dziedziny, która zdaje się wor­
kiem bez dna.

Oczywiście, ocena takiego 
postępowania może być zupeł­

nie inna, jeśli inwestycja obli­
czona jest na co najmniej kilka­
naście lat z założeniem stwo­
rzenia zespołu regularnie wy­
stępującego w Lidze Mistrzów. 
Taką tezę zdaje się potwierdzać 
dążenie do zbudowania ośrod­
ka treningowego na terenach 
przy al. 3 Maja przejmowanych 
od Cracovii SSA oraz przebu­
dowania stadionu przy ul. Rey­

monta. Rzecz w tym, że Cupiał 
nie zamierza ponosić całości 
kosztów tej drugiej inwestycji, 
które oszacowano na ok. 
50 min zł. Deklaracja miasta 
o wykupieniu udziałów w spół­
ce, która zajmie się budową, 
i wyłożeniu połowy niezbędnej 
kwoty na razie nie wystarcza, 
bo Wisła SSA ma teren tylko 
w użyczeniu. Prezes Basałaj 
twierdzi, że dopóki nie będzie 
zgody MSWiA oraz KW Policji 
na zmianę tego prawa w dzier­
żawę, nie zostanie wydana ani 
złotówka.

Śmieszniej niż w „Rejsie”
Sport na całym świecie jest 

też traktowany jako wizytówka 
i dźwignia reklamowa dla reki­
nów finansjery. Świetnie spisu­
jący się piłkarze z nadrukiem 
„Tele-Fonika” na czerwonych 
koszulkach nabierają dla spon­
sora wartości, którą trudno we­
pchnąć w ramy tradycyjnego 
rachunku zysków i strat. Per­
spektywy rozwoju rynku kabli 
w Polsce nie są nieograniczone 
(optymistyczne dane mówią 
o rocznym wzroście 7-9 pro­
cent), Cupiał musi szukać 
możliwości zbytu za granicą. 
Już w tym momencie produk­
cja w należących do niego fa­
brykach stanowi 4 procent 
rynku w Europie i 1 procent na 
świecie. W skali globalnej liczą 
się firmy Nexans i Pirelli, któ­
rych wartość sprzedaży wyno­
si łącznie 4,2 miliarda dolarów. 
W sumie w Europie Zachod­
niej sprzedaje się kabli za ok. 
15 mld dolarów, a we Wschod­
niej, łącznie z byłymi krajami 
ZSRR - za ok. 3 mld. Najbar­
dziej perspektywicznym ryn­
kiem zbytu jest Rosja, ale - jak 
pokazują liczby - wejście do 
krajów Unii Europejskiej jest 
warte zachodu.

W ubiegłym roku doszło do 
prestiżowego pojedynku Te­
le-Foniki z Pirelli, który jest 
głównym sponsorem Interu 
Mediolan. Włosi pokazali 
w Krakowie, jak należy wyko­
rzystywać sport dla celów 
marketingowych. Podczas 
konferencji prasowej najpierw 
przedstawili materiały doty­
czące dziedzin, w które anga­
żuje się koncern, a dopiero na 
końcu pozwolili wejść do sali 
trzem piłkarzom Interu. Nie 
trzeba dodawać, że dziennika­
rze - czekając na możliwość 
zadania pytań gwiazdom fut­
bolu - cierpliwie wysłuchali 
przygotowanych referatów.

Dla Cupiała sukcesy Wisły 
także mogą się przekładać na 
wiarygodność i uznanie 
w świecie biznesu. Staje się to 
realne dopiero teraz, gdy kra­
kowianie, po wyeliminowaniu 
z Pucharu UEFA Parmy 
i Schalke 04, nawet przez dzia­
łaczy europejskiej federacji 
zostali uznani za rewelację 
rozgrywek. Cztery gole na 
Arena AufSchalke zostały do­
strzeżone w krajach Europy 
Zachodniej i wzmogły zainte­
resowanie właścicielem Wisły.

Po raz pierwszy od wielu lat 
polski futbol nie jest przed­
miotem szyderstw. Po incy­
dencie przed czterema laty 
Marek Piwowski nakręcił 
prześmiewcze widowisko te­
atralne „Nóż w głowie Dino 
Baggio”. Piłkarzy grały w nim 
manekiny, działaczy natursz­
czycy; - Nie chciałem nikogo 
pouczać, raczej rozśmieszyć. 
To, co się dzieje wokół polskiej 
piłki, samo w sobie jest dosta­
tecznie śmieszne. Wystarczy 
tylko, zarejestrować - tłuma­
czył reżyser „Rejsu”.

Czysta abstrakcja
Dino Baggio zdążył w ostat­

nich latach przenieść się z Par­
my do Lazio Rzym i po skoja­
rzeniu tego klubu z Wisłą 
w czwartej rundzie Pucharu 
UEFA znów możemy gościć 
włoskiego pomocnika w Kra­
kowie. Jego wizyta nie wzbu­
dza już jednak obaw. Przeciw­
nie, właściciel Wisły zaciera 
ręce, a na użytek mediów i ki­
biców wzmacnia się wizeru­
nek klubu stabilnego, omijają­
cego kolejne rafy niczym do­
brze nawigowany okręt. Od­
wrotnie, jak w Lazio, gdzie 
nikt nie kryje, że strata za 
pierwsze półrocze tego roku 
wynosi 55 min euro, a długi 
przekroczyły już 100 min euro. 
W dniu, w którym argentyński 
piłkarz Diego Simeone wezwał 
prezesa Sergio Cragnottiego do 
uregulowania zaległych pensji, 
Wisła przedłużyła o trzy lata 
kontrakt ze swym najdroż­
szym zawodnikiem, Maciejem 
Żurawskim, podnosząc mu za­
robki do ok. 200 tys. dolarów.

By jednak zachować właści­
we proporcje, warto dokład­
niej przyjrzeć się zasadom, 
według jakich funkcjonuje 
rzymski klub. W Societa Spor- 
tiva Lazio SpA na same płace 
wydaje się rocznie 90 min eu­
ro, a najlepsi piłkarze, Holen­
der Jaap Stam czy Argentyń­
czyk Claudio Lopez, zarabiają 
po 3 min. Każdy z nich jest 
wart co najmniej 20 min euro. 
By ratować Lazio, rozważa się 
możliwość wyprzedaży za­
wodników, podniesienia kapi­
tału akcyjnego o 70-80 min eu­
ro albo sprzedania na giełdzie 
części akcji, których właścicie­
lem jest włoski koncern rol­
no-spożywczy Cirio. Gdy Cra- 
gnotti sprzedawał w 1998 roku 
20 min akcji Lazio (41,3 pro­
cent całości), zyskał na tym 
ok. 60 min dolarów. Dzięki 
tym pieniądzom zredukowano 
zadłużenie, zmodernizowano 
stadion Formello oraz zaku­
piono kilku nowych piłkarzy 
(m.in. jugosłowiańskiego 
obrońcę Sinisę Mihajlovica, ar­
gentyńskiego rozgrywającego 
Juana Verona, napastników: 
chilijskiego Marcello Salasa 
oraz włoskich Diego Simeone, 
Simone Inzaghiego i Fabrizio 
Ravanellego) i po dwóch latach 
Lazio wywalczyło tytuł mi­
strza Włoch.

Wspomniane liczby są dla 
właścicieli polskich klubów 
abstrakcją, gdyż jeden piłkarz 
Lazio zarabia więcej niż oni 
wydają na drużynę w cały® 
sezonie. Wartość Lazio ocenia 
się na kilkaset milionów euro, 
podczas gdy cały majątek „Bia­
łej Gwiazdy” to najwyżej- 
10 min euro. Przed kilku mie­
siącami mówiło się o możliwo­
ści wejścia na warszawską gie*' 
dę Lecha Poznań, Legii War­
szawa albo właśnie Wisły, lecZ 
niewiele z tego wynikło. Nie 
ma bowiem w Polsce chętnych 
na inwestowanie w futbol, bo 

to po prostu przynosi straty
Z tego punktu widzenia 

ostatnie zwycięstwa krakoW 
skiego klubu nad Par®‘ 
i Schalke 04 to fenomen. I k0 
lejny dowód, że pieniądz 
w futbolu, choć są b3rdz 
ważne, nie zawsze decyduj1* 

o wyniku.
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Odgrażała się, że skoczy. Na brzegu dzieciaki czekały 
na widowisko z Wróblówną w głównej roli. Rozdziawio­
ne usta, śmiechy, okrzyki. Stanęła na kilkumetrowej 
skarpie nad rzeką. Popatrzyła w dół. Za wysoko, boi 
się. Ale jeśli nie skoczy - jak zwykle będą się z niej 
śmiać. Pokaże im! Skoczy! Musi trafić w sam środek, 
w najgłębsze miejsce rzeki, bo wokół niego sterczą 
kamienie. Tylko zejdzie niżej.

Z
eszła, patrzy w dół, 
nadal czuje strach. 
Trudno, niech się 
śmieją, nic nowego, 
cała Jeleśnia robi to 
od lat. Nie skoczy, chce wrócić! 
Ale jak? Nie ma się czego przy­

trzymać, gdy próbuje wspiąć się 
w górę. W dół nie pójdzie, bo 
piasek osuwa się spod nóg, wpa- 
dłaby wprost na ostre krawędzie 
kamieni. Usiadła, a tamci szy­
dzą. Drogą przechodzi Edward 
Tomaszek z synem Piotrem. To 
dalsza rodzina, w Żywcu prowa­
dzą klub sportowy Góral, uczą 
podnosić ciężary. Popatrzyli, na 
skarpie stała Agata, córka Lucy­
ny. Chyba nie chce skoczyć? 
-Zobaczyłam Tomaszków i coś 
kazało mi zrobić krok w prze­
paść. Dzieciakom mowę ode­
brało...

Tamten skok na głowę popro­
wadził ją do Sydney. Na igrzy­
skach olimpijskich w 2000 roku 
19-letnia Agata Wróbel z Jeleśni 
została srebrną medalistką 
w podnoszeniu ciężarów, dwa 
lata później w Warszawie mi­
strzynią świata. Po drodze kolek­
cjonowała medale i rekordy. To 
dla niej - pusta w inne dni mi­
strzostw świata - hala warszaw­
skiego Torwaru zapełniła się ty­
siącami widzów. Stali w kolejce 
po bilety, bo „Wróbel" znaczy 
w polskich ciężarach „sukces".

Jak na skarpie
Gdy na oczach trenera To­

maszka skoczyła do płynącej 
przez Jeleśnię Sopotnianki, mia­
ła 15 lat. Utknęła w życiu jak na 
tej skarpie. Po podstawówce 
matka szukała najpierw szkoły 
sportowej, bo Agata wyróżniała 
się sprawnością (najlepiej w kla­
sie grała w siatkówkę i koszy­
kówkę, w reprezentacji szkoły, 
która zdobyła mistrzostwo woje­
wództwa w piłce ręcznej, stała 
na bramce). Ale sportowej szko­
ły nie było w Żywcu ani okoli­
cach. Mama powiedziała, że pój­
dzie do gastronomicznej. - Cie­
szyłam się, Żywiec to był wielki 
świat, na kucharkę miałam się 
uczyć. Cała nauka potrwała dwa 
ini. Jednego zaczął się rok szkol- 
ny, w drugim miałam dwie lek­
cje, a trzeciego już tam nie po­
szłam. Mama zadecydowała, że 
htoś musi pilnować młodszej sio­
stry. Nie było dyskusji...

Lucyna Wróbel, matka Agaty, 
a także starszych Tomka 
! Agnieszki, sama nie mogła za- 
HĆ się najmłodszą z czwórki 
dzieci - roczną Ewą. Składała 
* prywatnej firmie podzespoły 
elektryczne do samochodów, 
®usiała pilnować pracy. - Na wa­
kacje przynosiła robotę do domu, 
Wszyscy składaliśmy - wspomina 
Agata. Tata Adam Wróbel praco­
wał to tu, to tam - w kopalni, 
•meczami, tartaku, czasem ni­
gdzie. Praca matki była stała, 
wtęc najważniejsza. Z niej i z te­
go, co urosło w polu, w jednym 
Pokoiku wiejskiego domu żyła 
sześcioosobowa rodzina.

Edward Tomaszek zapamię­
ta Agaty skok na głowę. Pomy- 

a>. że z niej odważna dziew- 
yna. Najpierw przekonywał 

tpm*1!’ Żeby Pozwoliła córce, po- 
, "gatę zaczął namawiać do 

Wnoszenia ciężarów. - Me 
sztn171 W^e zai?ć. więc po- 
Stnn^i zo^aczyć- co to takiego. 
Stałhm W ^ae SIeroto- 

abym tam przez cały trening, 
mrii rene.r Tomaszek zawołał 
n, rf na ^°dek i pakował na ple- 
lon 1^'T' 50, na koniec
seti-Sa^a O-Ctchła, gdy z tą 

”setk(l wstałam...

MAŁGORZATA SYRDA-ŚLIWA

Bardzo silna kobieta
Agata Wróbel dostaje dziś odznaczenia od prezydenta, bywa na balach mistrzów sportu 

i zastanawia się, czy jej historia mogłaby być nową wersją „Kopciuszka”
A ona wcale nie była zdziwio­

na. Kiedy z chłopakami budowa­
li na rzece tamę, to ona dźwigała 
najcięższe kamienie. - Jeśli.tylko 
drgnął, wiedziałam, że da się 
unieść...

Był wrzesień 1996 roku. Po­
chodziła na treningi dwa miesią­
ce, wystartowała nawet w zawo­
dach w trójboju siłowym, zdoby­
ła medal, ale potem przyszły 
święta, zima, nie chciało się jej 
jeździć do Żywca, choć przecież 
trener woził ją samochodem. 
Zjawiła się po Nowym Roku. 
- Pamiętam, 26 stycznia w po­
niedziałek. Witały mnie drwiące 
spojrzenia. „O, Wróbłówna 
wróciła...”.

Wróciła, ale już nie do trójbo­
ju. Trener zdecydował, że cięża­
ry będą w sam raz dla niej. Do­
niósł o silnej góralce kompletują­
cemu kadrę Polski Ryszardowi 
Soćce. W marcu na igrzyskach 
młodzieży szkolnej Agata wy­
startowała już w nowej konku­
rencji i zdobyła medal (plastyko­
wy krążek z igrzysk młodzieży,_ 
choć mniej okazały od trofeów, 
to jeden z cenniejszych ekspona­
tów kolekcji, strzeżonej przez 
Lucynę Wróbel w ich nowym 
domu w Jeleśni). „Spaliła” wtedy 
pierwsze rwanie. - To było 60 kg, 
ale wstyd... - śmieje się dziś, gdy 
podnosi w dwuboju prawie 
300 kg. Ale ten syndrom pierw­
szego rwania wciąż ją prześladu­
je. „Pali” pierwsze próby, bo 
- jak twierdzi - ważąca ponad 
100 kilogramów sztanga jest za 
lekka i tak jakoś spada.

Zwyczajny człowiek
Dwubój składa się z dwóch 

części. W rwaniu sztangę ważą­
cą ponad 120 kg (rekord Wróbel 
to 132,5 kg) trzeba wprost z po­
mostu poderwać w górę i wstać 
z nią. W podrzucie cięższe 
o około 30 kg żelastwo (jej re­
kord - 162,5 kg) podrzuca się 
najpierw na klatkę piersiową, 
a potem wstaje z nim, by na koń­
cu unieść w górę i wyprostować 
ręce. Pierwsze rwanie spaliła 
i na igrzyskach w Sydney („tyl­
ko” 125 kg), i w listopadzie 
w Warszawie, gdy zdobywała ty­
tuł mistrzyni świata („śmieszne” 
120 kg). Ale to jej nigdy nie zała­
muje, jej pojedynki na pomoście 
z najtrudniejszymi rywalkami 
z Chin i Rosji mają niecodzienną 
w podnoszeniu ciężarów drama­
turgię, która przyciąga na trybu­
ny tysiące kibiców.

- Nie wiem, czy ci w Warsza­
wie przyszli dla mnie... Gwiaz­
da? Żadna ze mnie gwiazda. 
Zwyczajny człowiek, może z nie­
zwyczajnymi osiągnięciami, któ­
ry jeszcze niedawno nie wierzył, 
że jest cokolwiek wart. Nie wie­
rzył w nic. Może poza Bogiem...

Morze łez
Najchętniej by o tym nie mó­

wiła. Ubrana w czerwoną bluzę 
z białym orzełkiem i ciemne dre- 
sowe spodnie spogląda na ręce, 
nerwowo skubie odciski od 
sztangi. Przed chwilą rozgadana 
i uśmiechnięta, poważnieje. 
Smutek wraca co kilka tygodni.

Przypominają się różne zdarze­
nia, mnóstwo - jak mówi Agata 
- incydentów. Ktoś zamknął 
drzwi od klasy na jej nosie, obo­
lałej nikt nie pomógł. Ktoś pod­
rzucał do jej tornistra ukradzio­
ne innym rzeczy i wmawiał resz­
cie klasy, że jest złodziejką. Ko­
leżanki, z którą Agata spędzała 
czas, gdy szykowano kawał, nikt 
nie chciał słuchać. Wyzwiska 

Agata Wróbel Fot. PAP/CAF
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każdego dnia. Aż dziw, że nie 
wagarowała. Wracała po nową 
porcję szykan. Siedziała sama, 
bo z „taką" nikt nie chciał się 
przyjaźnić. „Taką"? W szóstej 
klasie ważyła 60 kg, w VIII już 
80. Dużo jadła i była duża. Nic, 
że i tak sprawniejsza. Dla innych 
po prostu gruba. Nienawidzi te­
go słowa.

Niedawno oglądała w telewi­
zji program o tolerancji i stereo­
typach. Pokazywano dzieciom 
cztery rysunki przedstawiające 
dziewczynki - jedną grubszą od 
trzech pozostałych. Pytano, któ­
ra z nich jest najgłupsza, naj­
brzydsza, najgorsza. Kilkulatki 
zawsze wskazywały tę najgrub­
szą. W szkole podstawowej w Je­
leśni to była Agata Wróbel.

Kiedy była młodsza, milczała. 
Nie miała z kim o tym rozma­
wiać. Babcia zmarła, nim Agata 
poszła do szkoły, a to z nią była 
ńajbliżej, razem pasły owce w gó­
rach. Z rodzeństwem żyła jak 
pies z kotem. Rodzice zbyt zajęci. 
Przy szkolnym temacie ożywiali 
się tylko, gdy mówiła, że coś 
zbroiła. Lanie dostawała wtedy 
równo - od mamy i od taty.

Starsza zhardziała, zaczęła 
się bronić. Rzucała chłopakami 
o ścianę, pyskowała nauczycie­
lom. Była bohaterką apeli. Kie­
dyś powitał ją wielki napis 
w szkolnej gazetce: „Agata Wró­
bel najniegrzeczniejszą uczenni­
cą w szkole". Nawet narażając 
się nauczycielom, nie zyskała 
sympatii klasy. W szkole harda, 
w domu płakała w poduszkę.

- Tyle łez, ile wtedy wypła­
kałam, zebrałoby się w całe mo­
rze. A i tak tego smutku nie wy- 
płaczę do końca życia. Jak mnie 
łapie chandra, zapalam w swo­
im pokoju w Siedlcach świece, 
gaszę światło, puszczam naj­
smutniejsze piosenki i wspo­
mnienia wracają. Plączę. Naj­
pierw cicho, potem coraz gło­
śniej. Zbiegają się koleżanki 
z ośrodka, za chwilę płaczą ze 

mną, czasem dorzucają własne 
smutki.

Może to nagroda?
Kiedy Ryszard Soćko zapro­

ponował Agacie miejsce w ka­
drze Polski i przenosiny do Sie­
dlec, gdzie wspólnie z żoną Da­
nutą tworzyli ośrodek przygoto­
wań olimpijskich dla kobiet, naj­
pierw odmówiła. - Bałam się jak 

na tej skarpie... Pojechała jednak 
na zgrupowanie reprezentacji, 
a potem wychodząc z domu 
z jedną torbą przeniosła się z Je­
leśni do Siedlec. (- Jakbym mia­
ła wrócić, to nie wiem, ile toreb 
teraz bym potrzebowała do 
zmieszczenia swoich rzeczy}. Do­
stała pokój z własnym łóżkiem, 
ubrania, jedzenie, stypendium. 
Zaczęła naukę w zasadniczej 
szkole ogrodniczej. Po raz 
pierwszy nikt z kolegów się 
z niej nie śmiał, nauczyciele 
chcieli pomagać.

W 1997 roku w mistrzo­
stwach Europy juniorek do lat 16 
zdobyła złoty medal. Zaczęto 
mówić, że ma talent. - W nic 
wtedy nie wierzyłam. Na pytania 
odpowiadałam z naburmuszoną 
miną. Pamiętam, jak ekipa tele­
wizji TVN chciała zrobić program 
o mnie. Trener Tomaszek powie­
dział: - Tylko jej nie przestrasz­
cie. Cztery godziny próbowali, 
a ja w kółko: „Tak, nie, nic więcej 
nie powiem”. Mieli dość, pro­
gram nie poszedł. Dziś nie mogę 
uwierzyć, że tak było. Bałam się 
wywiadów, kamer. Zdania nie 
potrafiłam sklecić, ale przede 
wszystkim podejrzewałam, że 
wszystkim chodzi tylko o wy­
śmianie mnie.

Stremowana wychodziła na 
pomost. „Boże, jak ja wyglądam 
w tym ciasnym stroju. Wszyscy 
się śmieją” - myślała. A potem 
zaczęła wygrywać. „Może ta siła 
to nagroda od Boga? Daje mi taką 
szansę, za to wszystko, co prze­
szłam" - kombinowała w duchu. 
Powoli zaczynała wierzyć, że jest 
coś warta. Ale też widziała, że 
sukces ma swoją cenę.

Przed zawodami treningi trzy 
razy dziennie, trzeba przerzucić 
10-15 ton każdego dnia. Dwa ra­
zy pakowała już swoje rzeczy 
i wyjeżdżała z Siedlec. Czasem 
ma dość - pracy, monotonii, tych 
samych twarzy. Wraca, bo to jest 
jej miejsce, wszystko na najwyż­
szym światowym poziomie - tre­

nerzy, sprzęt, lekarze, gabinety 
odnowy. Nadal nie zawsze jej się 
chce. Po nadętej minie Agaty tre­
ner Soćko poznaje, kiedy nic 
z treningu nie będzie. „Kapryśna 
choroba’’ udziela się pozostałym 
kadrowiczkom. Dziewięć dziew­
czyn z nadętymi minami i tak go 
jednak nie wzrusza. Muszą na 
treningu zrobić swoje, a potem 
mogą wyjść z sali i się obrażać.

Soćki, tak o trenerach mówią 
sztangistki z Siedlec, są dla nich 
jak rodzice. - Poświęcili nam 
prywatne życie, potrafią słuchać, 
pochwalić, kiedy trzeba skarcić. 
To trener Soćko zapytał mnie 
pierwszy, czy chcę być mistrzynią 
świata. Wtedy oczywiście pomy­
ślałam, że sobie kpi ze mnie. 
A on we mnie wierzył...

17 medali, 13 rekordów
Rok 1998 - mistrzostwo Euro­

py do łat 20 (za premie podłą­
czyła rodzicom prąd do domu, 
przez kilka miesięcy go nie mie­
li). 1999 - mistrzostwo Europy 
i świata juniorek, rekord świata 
seniorek w rwaniu, wicemistrzo­
stwo świata seniorek. 2000 - wi­
cemistrzostwo świata seniorek, 
srebrny medal na olimpiadzie, 
którym zapewniła sobie emery­
turę. 2001 - znów wicemistrzo­
stwo świata seniorek, 2002 - mi­
strzostwo świata seniprek. Ra­
zem 17 medali z wielkich im­
prez, 13 rekordów świata.

Na pomoście już nie czuje 
tremy, raczej dreszcz. - W Syd­
ney, kiedy podchodziłam do me­
dalowej próby, trzęsłam się 
z zimna, jeszcze chwila i rozpła­
kałabym się z emocji. Płakała do­
piero po zawodach. - Na Mazur­
ku Dąbrowskiego ryczę obowiąz­
kowo.

Staje przed tą samą sztangą, 
w tym samym obcisłym stroju, 
ale już inna. Z mnóstwem war­
koczyków na głowie (ostatnio 
w biało-czerwonej tonacji), 
z niebieskim makijażem, nie 
wstydzi się. - Trener mi doku­
cza, żebym na pomoście nie była 
ładniejsza niż silniejsza. A ja 
wiem, że z makijażem i tymi 
warkoczykami czuję się lepiej, 
więc i dźwigać będzie mi łatwiej.

Doping kibiców dodaje jej 
pewności. - Staję się Wróblem 
uskrzydlonym - śmieje się. 
- Sztanga. w czasie zawodów, 
które oglądają tysiące kibiców, 
jest lżejsza niż na treningu...

Sukcesy pozwoliły jej znaleźć 
w sobie radość, dały popularność 
i pieniądze. - To była całkowita 
nowość. Poszłam z trenerem do 
banku po 60 tysięcy zł za olimpij­
skie srebro i przeraziłam się, kie­
dy kasjerka wykładała pieniądze. 
Nie wzięłam nawet siatki, żeby je 
spakować. Wyszłam z banku z re­
klamówką pod pachą, przerażo­
na, że zaraz ktoś mnie napadnie. 
Na początku szalałam. Rozsądny 
był tylko zakup samochodu, ale 
reszta? Niepotrzebny sprzęt domo­
wy, astronomiczne rachunki za 
telefon komórkowy. Teraz zmą­
drzałam, zacznę oszczędzać.

Co jakiś czas wysyła pienią­
dze do domu (- Tata nie pracu­
je}. Tylko jednego nie umie opa­
nować - prezentami całkowicie 
rozpieściła 7-letnią dziś Ewę 
(t Niech ma lepiej niż ja}.

To nie Kopciuszek
Agatą najbardziej zdziwiona 

jest mama. Córka zagląda do do­
mu rzadko, w roku olimpijskim 
z pojedynczych dni uzbierał się 
miesiąc. Za każdym razem jest 
inna - piękniej mówi, piękniej 
wygląda. Podjeżdża oplem cor- 
są, opowiada o świecie, którego 
tyle już zwiedziła. Nikt z do­
mowników poza nią nie leciał 
jeszcze samolotem...

A może najbardziej zdziwiona 
jest Agata? - Ja, Wróbłówna z Je­
leśni, która ledwo zaliczała klasy 
w podstawówce, skończyłam 
szkołę zasadniczą, a w tym roku 
będę w technikum zdawać matu­
rę. W ramach pracy dyplomowej 
nakręcimy z koleżanką film o ho­
dowli pieczarek. Myślę o studiach 
z agroturystyki. Mam odwagę 
marzyć. Najpierw o zdanej matu­
rze, a potem o złotym medalu na 
igrzyskach w Atenach w 2004 ro­
ku. Jeśli się nie uda, będę treno­
wać do Pekinu - do 2008 roku. 
Chcę odejść ze sportu w chwale. 
Dlatego złoszczę się, gdy słyszę 
podejrzenia o doping. Jestem naj­
częściej badaną w świecie zawod­
niczką. Po tym, jak przeszłam wi­
rusowe zapalenie wątroby, umar­
łabym od sztucznego wspomaga­
nia. Nie biorę i nie będę brać, bo 
przekreśliłabym tym wszystko, co 
dotąd osiągnęłam.

Dostaje odznaczenia od pre­
zydenta, bywa na balach mi­
strzów sportu. Zastanawia się, 
czy jej historia mogłaby być no­
wą wersją „Kopciuszka”. Jeśli 
tak, to trenerzy Tomaszek i Soć­
ko byliby w tej bajce dobrymi 
wróżkami... Zbyt zabawne, żeby 
było prawdziwe.

Ale to prawda, że sukcesy 
zmieniły ją. Polubiła lustro, a na­
wet swoją wagę. - Startuję w naj­
cięższej kategorii +75 kg, ale nie 
jestem najcięższa. Doszło do te­
go, że mogę wygrywać z rywalka­
mi mniejszą masą ciała... Inne 
ważą nawet 140 kg, więc słyszę, 
że mam ładną sylwetkę. Dzięki 
treningom masa tłuszczowa za­
mieniła się u mnie w mięśniową.

Czasem słyszy jeszcze coś 
złośliwego o swoim wyglądzie, 
ale częściej ludzie po prostu roz­
poznają na ulicy dziewczynę 
z telewizji. Koledzy z klasy za­
częli mówić „cześć”. Ktoś zapro­
sił nawet na swoje wesele. - Nie 
poszłam. Czy gdybym była Agatą 
Wróbel bez medali, zaprosiliby 
mnie? „Cześć” odpowiadam, ale 
szkoły, nawet jako jej najsław­
niejsza uczennica, nie odwiedzi­
łam. I jeszcze długo nie odwie­
dzę. Ciężar przeszłości jest trud­
niejszy do uniesienia niż ten, 
z którym mierzę się na trenin­
gach. Jeśli ze 140-kilogramową 
sztangą nie poradzę sobie dziś, 
dam jej radę jutro. Z ciężarem 
z przeszłości nic nie mogę zrobić. 
Przeszłości nie da się zmienić.

Ale obok przeszłości chce jed­
nak żyć. Rozpromienia się, gdy 
mówi, że wróci do Jeleśni. - To 
piękne miejsce. Zbuduję tam 
dom, może będę hodować konie. 
Wokół góry, dla dzieci bezpiecz­
niej niż w mieście. Bo kiedyś będę 
chyba mieć dzieci. Mówią, że każ­
da zmora znajdzie adoratora...
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Bóg się rodzi

Bóg się rodzi, moc truchleje, 

Pan niebiosów obnażony;

Ogień krzepnie, blask ciemnieje, 

Ma granice - Nieskończony; 

Wzgardzony - okryty chwałą, 
Śmiertelny - Król nad wiekami, 

A Słowo Ciałem się stało 

I mieszkało między nami, (bis)

Cóż masz, niebo, nad ziemiany? 

Bóg porzucił szczęście twoje, 

Wszedł między lud ukochany, 

Dzieląc z nim trudy i znoje. 

Niemało cierpiał, niemało, 
Żeśmy byli winni sami, 

A Słowo Ciałem się stało 

I mieszkało między nami.

W nędznej szopie urodzony, 
Żłób Mu za kolebkę dano; 

Cóż jest, czym był otoczony?- 

Bydło, pasterze i siano! 

Ubodzy, was to spotkało 

Witać Go przed bogaczami! 

A Słowo Ciałem się stało 

I mieszkało międzv nami.

Gdy się Chrystus rodzi
- Gdy się Chrystus rodzi 

I na świat przychodzi, 

Ciemna noc m’ jasnościach 

Promienistych brodzi. 

Aniołowie się radują, 

Pod niebiosy wyśpiewują 

„Gloria, gloria, gloria 

In excelsis Deo”. (bis)

Mówią do pasterzy, 
Którzy trzód swych strzegli, 

Aby do Betlejem 

Czym prędzej pobiegli, 

Bo się narodził Zbawiciel 

Wszego świata Odkupiciel: 

„Gloria, gloria, gloria 

In excelsis Deo". (bis)

O niebieskie duchy 

I posłowie nieba, 

Powiedzcież wyraźniej, 

Co nam czynić trzeba, 

Bo my nic nie pojmujemy, 

Ledwo od strachu żyjemy 

„Gloria, gloria, gloria 

In excelsis Deo". (bis)

Idźcie do Betlejem, 

Gdzie Dziecię zrodzone 

W pieluszki powite, 

W żłobie położone.

Oddajcie Mu pokłon boski, 

On osłodzi wasze troski 

„Gloria, gloria, gloria 

In excełsis Deo”. (bis)

i : Bi i

Do szopy, hej, pasterze Dzisiaj w Betlejem

Do szopy, hej, pasterze, 

Do szopy, bo tam cud, 

Syn Boży w żłobie leży, 

By zbawić ludzki ród. 
Śpiewajcie aniołowie, 

Pasterze, grajcie Mu, 

Kłaniajcie się, królowie, 

Nie zbudźcie Go ze snu.

Padnijmy na kolana, 

Bo Dziecię, to nasz Bóg. 

Witajmy swego Pana, 

Wdzięczności złóżmy dług. 
Śpiewajcie aniołowie...
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Dzisiaj Betlejem, dzisiaj w Betlejem 

Wesoła nowina,
Że Panna czysta, że Panna czysta

Porodziła Syna.

Chrystus się rodzi, 

Nas oswobodzi, 

Anieli grają, Króle witają, 

Pasterze śpiewają, 

Bydlęta klękają 

Cuda, cuda ogłaszają.

Maryja Panna, Maryja Panna 

dzieciątko piastuje, 

I Józef stary i Józef stary 

Ono pielęgnuje.

Chrystus się rodzi...

Chociaż w stajence, chociaż w stajence 

Panna Syna rodzi, 

Przecież On wkrótce, 

Przecież On wkrótce

Ludzi oswobodzi.

■ Chrystus się rodzi...

Bądź pozdrowiony, 

Bądź pozdrowiony, 

Boże nieskończony, 

Sławimy Ciebie, 

Sławimy Ciebie, 

Jezu niezmierzony.

Chrystus się rodzi...

Lulajże, Jezuniu

Pójdźmy wszyscy do stajenki

Pójdźmy wszyscy do stajenki, 

Do Jezusa i Panienki, 

Powitajmy Maleńkiego

I Maryję Matkę Jego, (bis)

Witaj, Dziecineczko n! żłobie, 

Wyznajemy Boga w Tobie, 

Coś się narodził tej nocy, 

Byś nas wyrwał z czarta mocy, (bis)

Witaj, Jezu ukochany, 

Od Patryjarchów czekany, 

Od proroków ogłoszony, 

Od narodów upragniony, (bis)

Lulajże Jezuniu, moja perełko, 

Lulaj, ulubione me pieścidełko.

Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj, 

A Ty Go, matulu, iv płaczu utulaj, (bis)

Zamknijże znużone płaczem powieczki, 

Utulże zamdlone łkaniem wardżeczki.

Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj, 

A Ty Go, matulu, w płaczu utulaj, (bis)

Dam ja Jezusowi słodkich jagódek, 

Pójdę z Nim w mamuli serca ogródek.

Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj, 

A Ty Go, matulu, w płaczu utulaj, (bis)

Dam ja Jezusowi z chlebem masełka, 

Włożę ja kukiełkę M’ Jego jasełka.

■ Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj, 

A Ty Go, matulu, w płaczu utulaj, (bis)

Dam ja Ci słodkiego, Jezu, cukierku, 

Rodzenków, migdałów, co mam >v pudełku.

Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj,

A Ty Go, matulu, w płaczu utulaj, (bis)

Cyt cyt cyt, zasypia małe dzieciątko, 

Oto już zasnęło niby kurczątko.

Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj, 

A Ty Go, matulu, w płaczu utulaj, (bis)

Cyt cyt cyt, wszyscy się spać zabierajcie, 

Mojego Dzieciątka nie przebudzajcie.

Lulajże, Jezuniu, lulajże, lulaj,

A Ty Go, matulu, w płaczu utulaj, (bis)

łi ?
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Budowa domu dla państwa Kamińskich, będąca wspólną akcją „Dziennika Polskiego” i gminy Świątniki Górne, nie byłaby możliwa, 
gdyby nie zaangażowanie się w nią wielu osób i firm, które utworzyły prawdziwy łańcuch serc Czytaj - str. 43

W
 naszym kraju jest 
około 11 min 
mieszkań: 7,4 min 

w miastach i 3,6 min na wsi. 
W tej liczbie ok. 4 min miesz­
kań w blokach z wielkiej pły­
ty. Budynki, w których się 
znajdują, wymagają natych­
miastowych remontów. Na­
leży je ocieplić, naprawić da­
chy, wymienić stolarkę 
okienną i instalację elek­
tryczną, zmodernizować ka­
nały wentylacyjne i central­
ne ogrzewanie, usunąć ba­
riery dla osób niepełno­
sprawnych.

Siedem miliardów złotych, 
które tracimy każdego roku 
z powodu ucieczki ciepła przez 
ściany, dachy, piwnice, wadliwą 
stolarkę okienną i wentylację, to 
naprawdę dużo pieniędzy.

Korzyści z termomodernizacji
Finansowe korzyści płynące 

? termomodernizacji mogą być 
oardzo duże. Przykładem bloki 
1 osredla, w których prace ter- 
momodernizacyjne są bardzo 
zaawansowane. Według An- 
°rzeja Markiewicza, preze- 
a Spółdzielni Mieszkaniowej 

w Świdnicy, wynikające z do- 
y nczas przeprowadzonych 

_ c termomodernizacyjnych 
inct ^mulących: modernizację

aacń C'°” aut°matykę po- 
ścianWą’ -ociePlenie części 
okien Wy™anę ‘ zmniejszenie 

)®“lalkach chodowych 
^om4C0ęprocŚCi °Siągnęły P0’

Cieplej i oszczędniej
Termomodernizacja przynosi korzyść całej gospodarce

Liczne przykłady wskazują, 
że proces termomodernizacji 
może trwać kilkanaście lat. Ta­
ka sytuacja nie jest nietypowa, 
gdyż podobnie było w wielu 
krajach europejskich. W Finlan­
dii w latach 1970-1996 zapo­
trzebowanie na ciepło do ogrze­
wania budynków zmalało o po­
nad 40 proc.

Według obliczeń Krajowej 
Agencji Poszanowania Energii, 
jeśli proces termomodernizacji 
budynków w Polsce zostałby 
rozłożony na 10 lat, to w tym 
czasie ok. 100 tys. osób znala­
złoby zatrudnienie przy wyko­
nywaniu tych prac. Przy założe­
niu, że jedno miejsce pracy 
w budownictwie generuje 4 do­
datkowe w innych gałęziach go­
spodarki, okazuje się, że w Pol­
sce mogłoby powstać nawet 
500 tys. nowych miejsc pracy.

Dodatkowym argumentem 
przemawiającym na korzyść ter­
momodernizacji jest ochrona 
środowiska naturalnego. Zbyt 
duże zużycie energii zwiększa 
zanieczyszczenie atmosfery 
dwutlenkiem węgla, dwutlen­
kiem siarki i różnego rodzaju py­
łami, co prowadzi do powstawa­
nia kwaśnych deszczów, 
a w konsekwencji do zanie­
czyszczania gleby i wody w na­
turalnych zbiornikach. Szacuje 

się, że redukcja emisji dwutlen­
ku węgla w wyniku przeprowa­
dzenia kompleksowej termomo­
dernizacji wyniosłaby 13,5 min 
ton rocznie, co ograniczyłoby 
emisję tego gazu w Polsce o po­
nad 3,5 proc.

Jak wynika z informacji za­
wartych w karcie audytu energe­
tycznego jednego z budynków, 
wartość inwestycji obejmującej 
termomodernizację jedenasto- 
kondygnacyjnego, trzyklatko- 
wego budynku (ocieplenie 
ścian szczytowych, stropodachu 
i ścian z luksferów, wymiana 
okien na klatkach schodowych, 
modernizacja instalacji co., 
montaż wodomierzy w mieszka­
niach oraz wymiana drzwi wej­
ściowych) kształtuje, się na po­
ziomie ponad 732 tys. zł. Jeśli 
udział środków własnych wynie­
sie 20 proc, tej kwoty, a planowa­
nego kredytu - 80 proc., to przy 
15-procentowej stopie procento­
wej i 10-letnim okresie kredyto­
wania miesięczna rata spłaty kre­
dytu wraz z odsetkami kształtuje 
się na poziomie 7 093 zł, 
a oszczędność kosztów energii 
za ten sam okres - 8 165 zł. Czas 
zwrotu nakładów poniesionych 
na termomodernizację wynosi 
7,48 roku, a zapotrzebowanie na 
energię potrzebną do ogrzewa­
nia spada o 41,3 proc.

Od roku

idee termomodernizacji 
promuje

Sojusz Termomodernizacyjny 
Program Bolix 120, skupiający fir­
my: Bolix Sp. z o. o., Stolarka Wo­
łomin SA, Termo Organika. Dzia­
łalność sojuszu wspiera Krajowa 
Agencja Poszanowania Energii 
SA. W połowie grudnia w Cen­
trum Prasowym PAI w Warsza­
wie odbyła się konferencja praso­
wa, w której uczestniczyli: 
Krzysztof Szyndler, reprezentują­
cy firmę Bolix, Andrzej Malicki 
z Termo Organiki, Adam Mazur­
kiewicz ze Stolarki Wołomin i Ar­
kadiusz Węglarz, reprezentujący 
Krajową Agencję Poszanowania 
Energii SA. Do udziału w konfe­
rencji zaproszony został Zbi­
gniew Koryl - przedstawiciel fir­
my AmTech, która realizuje nad­
budowy budynków w ramach 
programu pozwalającego wyko­
nywać remonty za środki finan­
sowe uzyskane ze sprzedaży po­
wierzchni mieszkalnej powstałej 
w wyniku nadbudowy.

- W Polsce zużycie energii na 
ogrzewanie budynków nadal 
znacznie przekracza poziom jej 
zużycia w krajach europejskich 
- przypomina Krzysztof Szyn­
dler z firmy Boli*.

Dokończenie - str. 45

W numerze:
Na wigilię podaję różne­

go rodzaju ryby w różnej 
postaci, ale nie karpia, po­
nieważ nikt w rodzinie go 
nie lubi. Jest więc sandacz 
z wody, szczupak w sosie 
po badeńsku z kaparami 
i śmietaną. Kiedyś jadali­
śmy czerwoną kapustę, ja 
jednak wolę kiszoną,i zielo­
ną sałatę.

Polskie tradycje w polskim dworze sir. 46

Aleksandra Twardowska 
należy do grona najbardziej 
utytułowanych młodych pol­
skich architektów. Jest absol­
wentką Wydziału Architek­
tury Wnętrz krakowskiej 
ASP. Projekt dyplomowy 
(2001), który przygotowała 
w pracowni prof. Jerzego 
Swałtka, uhonorowany zo­
stał medalem rektora ASP.

Pomysły na przyszłość str. 47
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Piękniejsza infrastruktura
Krakowscy architekci w gronie laureatów 

ministra infrastruktury

D
raż 47. przy­
znano dorocz-

I Ka/ ne nagrody mi­

nistra infrastruktury za wy­
bitne osiągnięcia twórcze 
i naukowe w dziedzinie ar­
chitektury, budownictwa, 
planowania przestrzenne­
go, urbanistyki oraz geo­
dezji i kartografii.

Na konkurs wpłynęło 
50 wniosków, z których ko­
misja nagród rekomendowała 
ministrowi infrastruktury 

| - 14. W dziedzinie architektu- 
I ra i budownictwo, nagrodę 
I I stopnia przyznano za zreali­

zowany projekt Biblioteki 
ś Uniwersyteckiej w Warszawie, 
j Otrzymała ją Pracownia „Ar- 
| chitekci” w Warszawie. Pro- 
| jekt nagrodzono za wybitne 
| walory architektoniczne, 

funkcjonalne i plastyczne; re- 
■ alizację nowatorskiej idei bi- 

; blioteki otwartej, stwarzającej 
Ś nieograniczony barierami 

przestrzennymi i organizacyj­
nymi kontakt z książką; wy- 

? bitne dzieło architektoniczne 
| inspirujące porządkowanie 
: zabudowy nad Wisłą; unikato- 
| we powiązanie architektury 
I ekologicznej z wysoką techni- 
| ką i technologią.

Także nagrodą I stopnia 
I uhonorowano realizację pro- 
: jektu gmachu „Centrum Gieł- 
; dowe” w Warszawie przy ul. 

Książęcej, autorstwa Zespołu 
| Projektowego Centrum Gieł­

dowego St. Fiszer, Architekt 
; - A.M. Chołdzyński.

Nagrodę II stopnia prz-y- 
i znano za zrealizowany projekt

30-969 Kraków, ul. Lewińskiego 9, tel./fax: /0....12/ 425-92-92

Wszystkim Klientom
Zdrowych Pogodnych 

Świąt Bożego Narodzenia 
życzy:

WYROBY HUTNICZE

zespołu Szkoły Podstawowej, 
Gimnazjum i Liceum im. Jana 
Pawła II oraz Szkoły Wyższej 
Stowarzyszenia „Przymierze 
Rodzin” w Warszawie (Pra­
cownia Architektoniczna BNS 
s.c.). Nagrodę II stopnia otrzy­
mali również autorzy zrealizo­
wanych projektów: budynku 
mieszkalno-usługowego „Ho- 
ża-Bis” w Warszawie; odbudo­
wy zabytkowego kościoła pw. 
św. Mikołaja w Wolinie.

W gronie uhonorowanych 
nagrodą II stopnia znaleźli się 
też krakowscy architekci, au­
torzy zrealizowanego projek­
tu 111 etapu rozbudowy Bi­
blioteki Jagiellońskiej. Otrzy­
mał ją zespół w składzie: Ro­
muald Loegler, Ewa Fitzke, 
Ewa Burkot, Agnieszka 
Czuhorska-Soból, Dagmara 
Chromniak, Krzysztof Własiń- 
ski Pracownia: Atelier Loegler 
i Partnerzy Spółka z o.o. 
w Krakowie. Nagrody III stop­
nia przypadły w udziale auto­
rom zrealizowanego projektu 
zespołu mieszkaniowego „La­
sek” w Warszawie, przy ul. 
Bora-Komorowskiego; projek­
tu I etapu modernizacji ul. 
Świętojańskiej w Gdyni; pro­
jektu terminalu pasażerskiego 
II Międzynarodowego Portu 
Lotniczego im. Jana Pawła II 
w Krakowie Balicach - nagro­
dę otrzymał zespól w skła­
dzie: Jacek Czech, Stanisław 
Deńko, Janusz Duliński, Ro­
bert Kuzianik, Marek Trela, 
Piotr Wróbel, Rafał Zawisza 
(Pracownia „ARCHITEKTU­
RA” w Krakowie).

(O)
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Wiadomości
Zwrotu VAT na materiały 

budowlane nie będzie 
Nie ma podstaw do zwraca­

nia podatku VAT na materiały 
budowlane po jego podwyżce 
(z 7 proc, do 22 proc.) po wstą­
pieniu Polski do Unii Europej­
skiej - uważa Marek Bryx, pre­
zes Urzędu Mieszkalnictwa 
i Rozwoju Miast (UMiRM). 
„Mechanizmy zwrotu rozpa­
trywaliśmy na wypadek, gdy­
by nie udało się uzyskać 
7 proc. VAT (na nowe miesz­
kania, usługi budowlane i re­
monty budynków mieszkal­
nych)” - powiedział prezes na 
piątkowym spotkaniu z dzien­
nikarzami. Polska uzyskała 
okres przejściowy utrzymują­
cy 7 proc. VAT na nowe miesz­
kania, usługi budowlane i re­
monty budynków mieszkal­
nych do końca 2007 roku. We­
dług Bryksa, 22-proc. stawka 
VAT na materiały budowlane 
zacznie obowiązywać nie od 
początku 2004 roku, ale do­
piero od 1 maja 2004 roku, od 
momentu wstąpienia Polski 
do UE.

Słabsza koniunktura 
w budownictwie

Wskaźnik ogólnego klima­
tu koniunktury w budownic­
twie wyniósł w grudniu minus 
22 pkt, czyli jest gorszy od li­
stopadowego, kiedy wyniósł 
minus 14 pkt - poinformował 
w czwartek Główny Urząd 
Statystyczny. Wśród bada­
nych przedsiębiorstw 13 proc, 
sygnalizuje poprawę koniunk­
tury, a 35 proc, jej pogorszenie 
(w listopadzie odpowiednio 
było to 14 proc, i 29 proc.). Po­
zostałe przedsiębiorstwa 
uznają, że ich sytuacja nie ule­
ga zmianie.

Firmy publiczne i prywat­
ne oceniają koniunkturę nega­
tywnie. Przedsiębiorstwa sy­
gnalizują większy niż przed 
miesiącem spadek portfela za­
mówień na roboty budowla­
no-montażowe, bardziej zna­
czący w firmach publicznych 
niż prywatnych. Ogólna pro­
gnoza portfela zamówień na 
najbliższe trzy miesiące jest 
pesymistyczna, zbliżona 
w przedsiębiorstwach pu­
blicznych i prywatnych. Oce­
ny bieżącej produkcji budow­
lano-montażowej są negatyw­
ne, dużo gorsze niż przed 
miesiącem. Formułowane 
przez przedsiębiorstwa pro­
gnozy wskazują na dalsze 
istotne ograniczanie produkcji 
w najbliższych miesiącach. 
Firmy prywatne oceniają swą 
produkcję bieżącą bardziej ne­
gatywnie niż firmy publiczne, 
natomiast w prognozach pro­
dukcji budowlano-montażo­
wej firmy publiczne są nieco 
większymi pesymistami niż 
przedsiębiorstwa prywatne.

Bieżąca ogólna sytuacja fi­
nansowa przedsiębiorstw bu­
dowlano-montażowych jest 
oceniana nadal negatywnie, 
gorzej niż w listopadzie. 
W ciągu najbliższych'trzech 
miesięcy należy spodziewać 
się dalszego wyraźnego pogar­
szania się sytuacji finansowej 
jednostek budowlanych. 
Przedsiębiorstwa prywatne 
oceniają swą bieżącą sytuację 
finansową gorzej niż firmy pu­
bliczne.
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Dostrzec człowieka
Psychologowie są zdania, że projektanci domów 

powinni uwzględniać również ich sugestie
JT -
» i

W romskim domu
Ziemskie ucztowanie musi być 

obfite i huczne

ielu z nas pamięta wrażenie zażeno­
wania odczuwane w typowym pol­
skim szpitalu. Wszechobecny za­

pach fenolu, przygnębiająca biel ścian, meta­
lowe łóżka i szafki kojarzące się raczej z wię­
zieniem i chorzy wyczekujący, jak zbawienia, 
odwiedzin bliskich... W domach pogodnej je­
sieni staruszkowie, którzy przez 24 godziny 
na dobę zmuszeni są przebywać w ciasnych 
pokoikach z niechcianymi współlokatorami, 
próbują - za pomocą szafy albo parawanu 
- uzyskać odrobinę prywatności.

Jak urządzić budynek użyteczności publicz­
nej, szpital, więzienie, dom starców, by człowiek 
nie czuł się w nim potraktowany jak niewiele zna­
czący przedmiot? Psychologowie uważają, że ar­
chitekci, projektując takie budynki, powinni 
uwzględniać ich sugestie.

Poczuć się u siebie
- Polskie szpitale projektowane są dla wygody le­

karza, pielęgniarki i salowej. Są oni znacznie waż­
niejsi od pacjenta. Czasami odnoszę wrażenie, że 
ważniejsza od niego jest kroplówka - mówi 
prof. Zbigniew Nęcki z Instytutu Zarządzania Uni­
wersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. - Nie dba 
się o chorego, który jest osłabiony fizycznie 
i - w znacznym stopniu - psychicznie, dlatego re­
aguje niepokojem i napięciem nawet na cień prze­
chodzącego lekarza. Według psychologów, w szpi­
talu człowiek czuje się zdegradowany, choćby z te­
go powodu, że musi paradować w piżamie. W ob­
cej sali, w otoczeniu nieznanych osób, czuje się 
również trochę zagrożony. Z tego względu dobrze 
byłoby, gdyby mógł liczyć na odrobinę prywatno­
ści. Jednym z rozwiązań mogłoby być umieszcze­
nie na ścianach - zamiast plakatów prezentujących 
np. budowę wątroby - półek na książki i- drobiazgi.

- Biel ścian kojarzy się raczej z kostnicą niż 
z wnętrzem, w którym można powrócić do zdro­
wia. Inaczej byłoby, gdyby została ożywiona np. re­
produkcjami - sugeruje prof. Zbigniew Nęcki.

Środowisko fizyczne, które otacza chorego, 
może przyczyniać się do poprawienia lub pogor­
szenia jego stanu zdrowia nawet w 30 procentach. 
Tymczasem często jedynym elementem wpływa­
jącym pozytywnie na poprawę samopoczucia są 
odwiedziny bliskich osób.

Tak samo nieważne czują się kobiety rodzące 
w wielu szpitalach. - Traktuje się je jak przypadki, 
a poród - radosne i wielkie wydarzenie, jakim są 
narodziny człowieka - jak zwykły zabieg - mówi 
prof. Zbigniew Nęcki. - Nie przekonują mnie argu­
menty o potrzebie zachowania higieny. Nie uwie­
rzę, że za pomocą współczesnych środków nie moż­
na utrzymać w czystości ciepłego, przytulnego po­
mieszczenia, w którym na podłodze leży puszysty 
dywan, gdzie można usiąść w wygodnym i mięk­
kim fotelu i poczuć się trochę jak w domu.

Uniwersytet trzeźwości
Ludzie nie tylko szybciej dochodzą do zdrowia 

w pomieszczeniach, w których czują się lepiej. 
W przyjaznym otoczeniu jest im także łatwiej wy­
zwolić się z nałogów. Potwierdza to eksperyment 
przeprowadzony w latach siedemdziesiątych 
w miejscowości Damaszka pod Gdańskiem, gdzie 
w starych popegeerowskich barakach urządzono 
ośrodek dla walczących z uzależnieniem alkoholi­
ków. Tzw. Uniwersytet im. Antoniego Kępińskiego 
był oddziałem szpitala psychiatrycznego w Sre- 
brzysku. W czterech skrzydłach budynku urzą­

Z dopłatą od państwa
Już w I kw. 2003 r. system kredytów 

o stałej stopie procentowej?

U
rząd Mieszkalnictwa 
i Rozwoju Miast spo­
dziewa się, że sys­
tem kredytów mieszkanio­

wych o stałym oprocento­
waniu, do którego będzie 
dopłacać państwo, zostanie 
uruchomiony w I kwartale 
2003 roku.

- Ustawa czeka na podpis 
prezydenta. Sądzimy, że w poło­
wie stycznia zacznie ona obo­
wiązywać - powiedział w piątek 
na spotkaniu z dziennikarzami 
Marek Zawiślak, dyrektor de­
partamentu instrumentów fi­
nansowania mieszkalnictwa 
w UMiRM. Jeżeli prezydent pod­
pisze ustawę o dopłatach 
do oprocentowania kredytów 

mieszkaniowych o stałej stopie 
procentowej, to wejdzie ona 
w życie 14 dni po jej ogłoszeniu.

Bank Gospodarstwa Krajo­
wego, który będzie koordyno­
wał ten system, będzie miał na­
stępnie 30 dni na opracowanie 
planu finansowego dopłat. - Bę­
dziemy chcieli, żeby BGK zrobił 
to wcześniej niż w ciągu 30 dni 
- powiedział Zawiślak. Liczy­
my, że banki będą w stanie 
szybko wynegocjować warunki 
umów z BGK oraz że same będą 
w stanie szybko się przygoto­
wać do tego systemu. Mamy 
więc nadzieję, że ruszy on jesz­
cze w pierwszym kwartale 
przyszłego roku.

W budżecie na 2003 rok - in­
formuje PAP - została zapisana

dzono quasi-wydziały: sztuki, nauk humanistycz­
nych, sportowy oraz techniczny. Uczestnicy terapii 
wybierali je zgodnie ze swymi zainteresowaniami. 
Np. w instytucie wędkarskim znajdowały się 
akwaria, wędki, książki na temat łowienia ryb, wy­
kresy ilustrujące ich budowę itp. Po trzech miesią­
cach pobytu w ośrodku alkoholicy mieli za zada­
nie utworzyć „filie” swoich instytutów u siebie 
w domu. Eksperyment zdał egzamin - zajmowa­
nie się hobby pozwoliło uzależnionym, choć na ja­
kiś czas, zapomnieć o kieliszku.

- Alkoholicy tracą więzi ze społeczeństwem, 
z samymi sobą oraz z naturą - mówi psycholog.

Niebezpieczny tłok, zabójcza samotność
Resocjalizacji nie sprzyjają także przepełnione 

więzienia. W ekstremalnych sytuacjach, ■ do 
których dochodzi w często wielkich, jednoizbo­
wych więzieniach w krajach południowoamery­
kańskich, więźniowie tworzą zwalczające się na­
wzajem bandy. Rządzi prawo pięści, zgodnie z któ­
rym silniejszy jest panem, a słabszy niewolnikiem.

Jednak odwrotna sytuacja - kiedy skazany 
przebywa w izolatce - daje równie zatrważające 
efekty. Przeprowadzony pod koniec XIX wieku 
w Filadelfii eksperyment polegał na umieszczeniu 
osadzonych w salach jednoosobowych. Już po 
sześciu miesiącach wielu z nich targnęło się na 
własne życie.

Izolacja prowadzi - u nieodpornych osobni­
ków - do demencji. Dotyczy to wszystkich gatun­
ków społecznych. Jest nim człowiek, a wśród 
zwierząt - np. szczur. - Swego czasu przeprowa­
dziłem ze studentami doświadczenie ńa tych 
zwierzętach. Trzymaliśmy je w osobnych klat­
kach. Doskonale odżywialiśmy. Po zakończeniu 
eksperymentu pozwoliliśmy im na kontakt, jed­
nak znaczna ich część nie okazywała radości, tyl­
ko agresję, złość wywołaną odosobnieniem. 
W identyczny sposób zachowuje się trzymany 
w całkowitej izolacji więzień. Im dłużej przebywa 
w więzieniu, tym większą wykazuje skłonność do 
recydywy - mówi prof. Zbigniew Nęcki. Z tego po­
wodu optymalnym wyjściem byłyby dwuosobo­
we cele. Drugorzędne znaczenie mają barwy, któ­
re tworzą klimat i mogą wpływać na zachowania. 
Powszechnie wiadomo, że biel wywołuje znuże­
nie, a np. czerwień pobudza do aktywności. 
W miejscach odosobnienia warto pomalować 
ściany różnymi odcieniami błękitu, który działa 
jak środek uspokajający.

Najważniejszy dotyk
Błędy popełniają także projektanci tzw. domów 

spokojnej starości. Zrozpaczeni starsi ludzie, któ­
rzy czują się niechciani przez najbliższych, ze­
pchnięci na społeczny margines, często reagują 
złością albo stają się np. nadmiernie podejrzliwi. 
Przyczyną jest m.in. brak prywatności, wynikający 
z przebywania w kilkuosobowych, najczęściej 
dwuosobowych, pokojach.

- Człowiek starszy ma ogromną potrzebę kon­
taktu z drugą istotą ludzką, ale to on powinien de­
cydować o czasie jego trwania. Powinien mieć tak­
że prawo wyboru osoby, z którą pragnie przebywać 
- podpowiada psycholog. - Najważniejszy jest kon­
takt z bliskimi, potrzeba dotyku.

Dlatego spotkania powinny odbywać się nie 
w przyciasnych pokoikach, gdzie krewny może 
przycupnąć najwyżej na skraju łóżka, ale w spe­
cjalnie w tym celu urządzonej świetlicy, w której 
można spokojnie porozmawiać przy herbacie 
i ciastku. Aleksandra nowak

kwota 103,3 min zł na dopłaty 
do kredytów o stałej stopie pro­
centowej. Ustawa zakłada stałe 
oprocentowanie na poziomie 
7 proc., z możliwością obniże­
nia go w przyszłości do 6 proc.

Banki udzielające kredytów 
o stałym oprocentowaniu, niż­
szym niż rynkowe, będą otrzy­
mywały dopłaty od państwa wy­
równujące tę różnicę.

W myśl ustawy, kredyt ma 
być spłacany wyłącznie w sta­
łych ratach. Kredyty będą mo­
gły być udzielane na budowę, 
przebudowę lub zakup miesz­
kań, na okres od 20 do 25 lat 
oraz na remonty, na okres od 15 
do 20 lat. Kredyty w tym syste­
mie będzie można zaciągnąć do 
końca 2005 roku. (MIK)

yganolog Adam Bar­
tosz nie dostrzega 
większej różnicy mię­

dzy świętami w polskim
i romskim domu. I tu, i tam 
jest Wigilia, opłatek, są tra­
dycyjne przysmaki, ale przy­
pomina sobie odwiedziny 
w pewnej cygańskiej rodzi­
nie na Podhalu, która przed 
wieloma laty zaskoczyła go 
na wskroś słowiańskim oby­
czajem, przez nas zapo­
mnianym, a przez Romów 
wręcz kultywowanym.
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Otóż, w trakcie wieczerzy 
bardzo zresztą skromnej, spoży­
wanej w pomieszczeniu bez

, choinki, gospodarze odkładali 
na osobny talerzyk po odrobinie 

; jadła, by całą zawartość pozosta- 
; wić w narożniku domu, dla 
I dusz. Ks. Stanisław Opocki, du- 
| spasterz Romów, dodaje, że Ro- 
I mowie np. z Tarnowa czy Boch- 
| ni i dziś, w Wigilię lub Boże Na- 
। rodzenie odwiedzają groby bli- 

■ skich. W kapliczce pozostawiają 
| kawałki placków, czasem kieli- 
| szek z łykiem wódki, wierząc, iż 
| krewni z zaświatów skosztują 
| ziemskiego jadła.

Ziemskie ucztowanie w tych 
| dniach, zarówno w biednym, jak 

i bogatym domu musi być obfite 
I i huczne. Zasada zastaw się, 
| a postaw się ma swoje wytłuma- 

■ czenie. Romowie, mający we 
[ krwi wędrowanie i życie w gro- 
I madzie, świętują z rodziną, 
I przyjaciółmi. Odwiedzają się, 

przyjmują gości, uwielbiają ba- 
| lowanie przy stole pełnym jadła 
I i trunków. Każdy musi najeść się 
| do syta, nigdzie nie może za- 
| braknąć placków i kiełbasy.

Młodsi już w Wigilię kolędują.
| Romowie w Łososinie Górnej 
| - mówi ks. Stanisław Opocki 
| - nie przebierają się w stroje ko­

lędników, noszą swoje odświętne 
barwne ubrania i śpiewają pol­
skie kolędy. Ktoś przetłumaczył 
niektóre, z nich na język tomski, 
więc zdarza się, że wśród swoich, 
przy wigilijnym stole „Przybieże- 
li dó Betlejem” zabrzmi po rom- 
sku. Kolęda nie milknie podczas 
świąt. W pierwszym i drugim 
dniu romscy kolędnicy krążą 
między domami, zaglądają na 
plebanię, a później do domów 
Polaków, zbierając grosze.

Okres przedświąteczny upły­
wa na krzątaninie, bieganiu za

sprawunkami, na pieczeniu, go­
towaniu, pucowaniu wszystkich 
kątów. Dopiero tuż przed wie­
czerzą wielu przypomina sobie 
o duszpasterzu. Ze spowiedzią 
czekają do ostatniej chwili. Za­
nim zabłyśnie pierwsza gwiazd­
ka, czym prędzej pukają do 
drzwi duchownego, prosząc 
o spowiedź. Rozgrzeszeni mogą 
już z czystym sumieniem rozpo­
cząć świętowanie i przemarsz 
z domu do domu. W każdym 
jest gwarno, dostatnio, wesoło 
i śpiewnie. Później można bie- 
dować aż do Wielkiej Nocy...

KRZYSZTOFA BIK-JURKOW 
Zdjęcia Paweł Topolski
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Zanim powstał...
- Dla nas historia w pew­

nym sensie zatoczyła koło. 
W dzisiejszym „Dzienniku Wi­
gilijnym” opisane są losy ro­
dziny, która niedawno przyje­
chała do Polski z Kazachstanu. 
Państwo od kilku dni mieszka­
cie we własnym domu. Takie 
powroty po wielu latach, choć­
by do najbardziej wymarzo­
nych miejsc, kojarzą się jednak 
ze skokiem w nieznane, w nie­
pewność...

Walentyna: Nam podróż do 
Polski nie kojarzyła się z lękiem. 
Jechaliśmy na zaproszenie czło­
wieka, który zobowiązał się, że 
zapewni nam mieszkanie i pra­
cę. Nie były to deklaracje bez po­
krycia. Otrzymaliśmy zaprosze­
nie od właściciela dużej firmy 
w Łodzi, w której czekało za­
trudnienie zarówno na mnie, jak 
i na męża. W kazachskiej Kok- 
czetawie pracowałam jako księ­
gowa, a mąż był mechanikiem.

Leonid: Zawsze interesowała 
mnie elektronika. Gdy na pół ro­
ku przed wyjazdem z Kazach­
stanu zostaliśmy zaproszeni do 
Łodzi, nasz przyszły opiekun 
obiecał, że po przeszkoleniu bę­
dę mógł pracować przy produk­
cji kabli telewizyjnych.

- Kiedy dowiedzieliście się, 
że Wasz opiekun zmarł?

Walentyna: Na miesiąc 
przed wyjazdem do Polski. Było 
już za późno na zmianę decyzji. 
Byliśmy wymeldowani, a część 
dorobku całego' naszego życia 
została sprzedana.

Leonid: Potem stało się coś 
dziwnego, czego się nie spodzie­
waliśmy. Nie trafiliśmy do Łodzi, 
a wysłano nas do Leśnej Podla­
skiej, blisko granicy białoruskiej. 
Może rodzina opiekuna obawia­
ła się, że będziemy dochodzili 
swoich praw i egzekwowali jego 
zobowiązania, może też nie 
chciano, żebyśmy znaleźli się 
zbyt blisko łódzkich urzędów 
(pod zaproszeniem dla nas pod­
pisał się prezydent Łodzi).

Walentyna: Mieszkaliśmy 
w Leśnej Podlaskiej nie mając 
dokumentów, stałego zameldo­
wania i pracy. Taki stan trwał 
dwa miesiące.

- Przełomowy okazał się 
Państwa kontakt z Aleksandrą 
Ślusarek, wielicką radną zaan-

B
udowa domu dla 
państwa Kamińskich, 
będąca wspólną ak­
cją „Dziennika Polskiego” 

i gminy Świątniki Górne, 
nie byłaby możliwa, gdyby 
nie zaangażowanie się 
w nią wielu osób i firm, któ­
re utworzyły prawdziwy 
łańcuch serc.

Nasze podziękowania kieru­
jemy ku: Aleksandrze Ślusa­
rek, prezes Związku Deporto­
wanych do Kazachstanu, za 
życzliwy doping i inspirację; 
Bożenie Breksie, właścicielce 
firmy FUGA, która ufundowała 
materiały ceramiczne na wyko­
nanie łazienek i kuchni; Ewie 
Mazur, prezes firmy Cara- 
oon-Ryniax, fundatorce dwu- 
obiegowego pieca c.o. IDEAŁ; 
Agnieszce Czerkies z firmy 
CEDAT-CEKOL za przekazaną 
zaprawę, dzięki której możli­
we stało się wykonanie tyn- 

p°w wewnętrznych; Barbarze 
Łhodnikiewicz, dyrektor Fun­
dacji Dobroczynności ATLAS, 

°ra ufundowała tynki ze; 
wnętrzne; Iwonie Dybał, pre­
zes Mostostal Kraków Firma 
Handlowa SA za wsparcie, 
ztęki któremu możliwa była 

ac^ .[Jrac wykończenio- 
zJna ' ”blały montaż”; Annie 
ła?i Xr~Jamr°z’ Projektantce 
Nnwnik‘ 1 kuchni; Leszkowi 

wakowi z firmy PREYAR,

Powrót na swoje
Rozmowa z WALENTYNĄ i LEONIDEM KAMIŃSKIMI
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gazowaną w sprawy repatrian­
tów, dzięki której otrzymali­
ście Państwo zaproszenie 
z gminy Świątniki Górne...

Walentyna: Tak, było szczę­
śliwe spotkanie. Jesteśmy bar­
dzo wdzięczni, że pani Aleksan­
dra zainteresowała się naszym 
losem. Świątniki Górne bardzo 
nam się podobają. Z gminy 
otrzymaliśmy malowniczo poło­
żoną działkę, urząd opłacał nam 
przez cały okres budowy nie­
wielki domek wynajmowany od 
osoby prywatnej. Myślę, że dzi­
siaj jesteśmy w gminie tej bardzo 
dobrze zadomowieni i mamy 
w niej wielu przyjaciół.

- Pani od jakiegoś czasu 
szuka pracy...

Walentyna: Po osiedleniu się 
w Świątnikach otrzymałam pra­
cę w Krakowskich Fabrykach 
Mebli, które nosiły się z zamia­
rem rozwinięcia eksportu na 

Łańcuch serc
która ufundowała bloczki beto­
nu komórkowego na ściany do­
mu; Tadeuszowi Zającowi, b. 
prezesowi Chemobudowy Kra­
ków SA, która wykonała tynki 
zewnętrzne i przekazała mie­
szankę betonową; Marianowi 
Bryksemu, prezesowi Grupy 
Inwestycyjnej Bryksy, która 
wykonała tynki wewnętrzne; 
dyrektorowi Sławomirowi 
Dulskiemu, właścicielowi fir­
my WIRSBUD, która ufundo­
wała i dostarczyła system do- 
cieplenia ścian zewnętrznych 
FAST; Bogdanowi Panhirszo- 
wi, dyrektorowi Grupy Polskie 
Składy Budowlane, która ufun­
dowała stolarkę wewnętrzną; 
Andrzejowi Latosińskiemu, 
prezesowi firmy Herz Pol­
ska, która ufundowała grzej­
niki i zawory termostatycz­
ne; Krzysztofowi Drobotowi 
i Pawłowi Nalepińskiemu, 
właścicielom firmy Dronal, któ­
ra wykonała wewnętrzną insta­
lację wodną i c.o.; prezesowi 
Piotrowi Regule i dyrektor Ka­
tarzynie Dacyl-Zajdel z firmy 
ATT1C, która pozyskała z firm 
RIGIPS i URSA wełnę mineral­
ną oraz system zabudowy pod­
dasza; Stefanowi Rachwal- 

wschód. Przez pewien czas pod­
legał mi nawet dział tapicerni. 
Ale po jakimś czasie KFM upa­
dły i straciłam pracę. Teraz in­
tensywnie uczę się na różnych 
kursach. Ukończyłam już cztery. 
I myślę, że któregoś dnia moja 
wiedza okaże się użyteczna. 
Ostatnio pomagałam szefowej 
jednej z krakowskich firm w roz­
mowach na Ukrainie. Mąż nato­
miast pracuje w firmie rzemieśl­
niczej Mariana i Wojciecha Ko­
walów. Szef męża wielokrotnie 
pomagał nam, gdy na budowę 
trzeba było dostarczyć jakieś 
niezbędne materiały.

- Państwa dziadkowie i ro­
dzice, jako dzieci, zostali de­
portowani do Kazachstanu 
w okresie międzywojennym.

Leonid: Tak, zarówno moi, 
jak i Walentyny. Stało się to 
w roku 1936 wskutek deportacji 
stalinowskich.

skiemu, prezesowi firmy FRA- 
POL, która wykonała i przeka­
zała parapety zewnętrzne; b. 
prezesowi Markowi Migdałko- 
wi z firmy Elektromontaż-2 za 
montaż instalacji elektrycznej; 
Piotrowi Sobierajewiczowi 
z firmy HYDROSOLAR, która 
ufundowała armaturę łazienko­
wą i kuchenną; mecenasowi 
Franciszkowi Wietrzykow- 
skiemu za doradztwo prawne, 
prezesowi Piotrowi Baranowi 
z firmy PROINS, która wykona­
ła wylewki; Markowi Łyskowi 
z Ceramiki Zesławice, która 
przekazała cegłę klinkierową; 
Piotrowi Ciborowskiemu, dy­
rektorowi ds. sprzedaży i mar­
ketingu firmy HENKEL za prze­
kazaną zaprawę na tynki we­
wnętrzne; prezesowi Jackowi 
Michalskiemu z BUMY SYS­
TEM SA, fundatorowi prac wy­
kończeniowych związanych 
z ułożeniem płytek ceramicz­
nych; prezesowi Jackowi 
Szwochowi z firmy POL-MAR, 
która przekazała styropian na 
dociepleniu budynku; prezeso­
wi Piotrowi Kurleto z firmy 
MAX-FLIZ, która przekazała 
płytki ceramiczne; Marianowi 
i Wojciechowi Kowalom za

Walentyna: W dokumentach 
wypełnianych w szkole pisałam 
zawsze: obywatelstwo ZSRR, na­
rodowość polska. Pytałam nie­
raz rodziców dlaczego, skoro 
jest Polska, mieszkamy w Ka­
zachstanie? Rodzice jednak bali 
się na te pytania odpowiadać, 
mieli za sobą bardzo bolesne do­
świadczenia. Siostra mojego 
dziadka, która została osadzona 
w więzieniu Omsku, uciekła 
z niego i po 30 dniach dotarła na 
Ukrainę. Po spotkaniu z rodziną 
wyruszyła w kierunku Polski 
i słuch po niej zaginął.

- Szczęśliwie Wasi najbliżsi 
znajdują się już w Polsce.

Walentyna: Tak. Moja mama 
- Filomena Brzezicka z najmłod­
szą siostrą Niną (tato, niestety, 
zmarł w Kazachstanie) została 
przygarnięta przez gminę Zako­
pane, rodzice Leonida - przez 
gościnną gminę Tymbark. Druga 
moja starsza siostra mieszka 
w Niemczech wraz z mężem, 
którego matka była Niemką. Nie 
wykluczamy, że ze względu na 
podeszły wiek moich rodziców, 
zamieszkamy razem z nimi 
w Świątnikach. Teraz najważ­
niejsza jest dla nas edukacja có­
rek: starsza jest studentką Aka­
demii Pedagogicznej w Krako­
wie, młodsza uczy się w liceum. 
Korzystając z okazji, chcieliby- 
śmy podziękować wszystkim 
mieszkańcom Świątnik Górnych 
i przedstawicielom Urzędu Mia­
sta i Gminy, a także „Dzienniko­
wi Polskiemu” za pomoc, która 
została nam udzielona w trakcie 
budowy domu.

- Dziękując za rozmowę, 
chciałbym przekazać Państwu 
życzenia zdrowych i spokoj­
nych świąt Bożego Narodzenia 
i wielu szczęśliwych lat w no­
wym domu w imieniu redakcji 
„Dziennika Polskiego” oraz je­
go wydawcy - Wydawnictwa 
Jagiellonia SA.

Rozmawiał:
JANUSZ MICHALCZAK

Ściany wykonane zostały z betonu komórkowego

Jedna z pierwszych faz realizacji inwestycji

Uroczystość poświęcenia domu

wszelką pomoc okazaną pań­
stwu Kamińskim; Antoniemu 
Wiatrowi, prezesowi Fundacji 
Pomocy Zesłańcom Polskim za 
darowiznę, która umożliwiła 
otynkowanie piwnic, montaż 
rusztowań i zakup balustrad, 
a Tadeuszowi Kochańskiemu 
i Jerzemu Kołtysiowi za pro­
jekt instalacji gazowej, dyrekto­
rowi Krzysztofowi Dybasiowi 
i kierownikowi Janowi Kwiet­
niowi z Rozdzielni Podgórze za 
przyłącze wewnętrzne instala­
cji gazowej.

Dziękujemy również Hucie 
im. Sendzimira, fundatorce 
stali zbrojeniowej, firmie MI- 
GAS-DOOR,, która ufundowała 
bramę garażową, firmie han­
dlowej Domex, która ufundo­
wała drzwi wejściowe; Kra­
kowskiemu Przedsiębiorstwu 
Ceramiki Budowlanej, które 
przekazało cegłę pełną i kra- 
tówkę; firmie handlowo-usłu­
gowej ANDREW, która przeka­
zała więźbę dachową; firmom 
OKNOPLAST I PETROSOL, 
które ufundowały okna; oraz 
PH-P ALTI, która przekazała 
mieszankę betonową.

JANUSZ MICHALCZAK
ROBERT GLAC

Budynek pokryty został wysokiej jakości blachą dachówkową

Montaż systemu dociepleniowego Zdjęcia: Robert Glac
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ABC wentylacji (7)

Świeże powietrze w mieszkaniu
Cieplej i oszczędniej

Większość urządzeń poprawiających ciąg w wywiewnych 
kanałach wentylacyjnych wykorzystuje siłę wiatru

J
edną z często spoty­
kanych przyczyn za­
kłócających działanie 
wentylacyjnych kanałów 

wyciągowych jest niewła­
ściwe wyprowadzenie ich 
ponad dach, zwłaszcza 
w budynkach z dachami
o bogatej rzeźbie, mocno 
skośnych połaciach, zróż­
nicowanych wysokościach.

wu, dlatego - jako jedyne 
urządzenie tego typu - można 
ją zastosować także dla kana­
łów spalinowych. Wszystkie 
inne konstrukcje są przezna­
czone dla kanałów wentylacyj­
nych, a do kanałów spalino­
wych się nie nadają, gdyż

termochłonną farbą. Umiesz­
czony dodatkowo na nasadzie 
obrotowy kołpak wykorzystuje 
również siłę wiatru. Nasada 
termodynamiczna pozwala 
płynnie przejść przez krytycz­
ny punkt, w którym grawitacyj­
ny kanał wyciągowy przestaje

Dokończenie ze str. 41
Jedynym sposobem na uzy­

skanie oszczędności jest prze­
prowadzenie podstawowych 
prac termomodernizacyjnych 
w budynkach - ocieplenie ścian, 
stropu, wymiana okien, instala­
cji c.o. Ignorowanie tego proble­
mu nie tylko powoduje zbyt wy­
sokie rachunki za ogrzewanie, 
lecz również pogarsza stan tech­
niczny budynków.

Koszty prac termomoderniza­
cyjnych są duże. Skąd wziąć na 
nie pieniądze? Spółdzielnie na 
ogół nie dysponują oszczędno­

ściami w granicach kilkuset ty­
sięcy złotych. Pozostają więc 
kredyty. - Strach przed kredyta­
mi na inwestycje termomodemi- 
zacyjne jest w Polsce dość po­
wszechny - mówił dr Arkadiusz 
Węglarz z Krajowej Agencji Po­
szanowania Energii. - A przecież 
kredyt ten jest bez problemu spła­
cany z uzyskanych oszczędności.

Innym sposobem na pozy­
skanie środków finansowych 
koniecznych do przeprowadze­
nia prac termomodernizacyj­
nych jest sprzedaż powierzchni 
mieszkalnej powstałej w wyni­

ku nadbudowy. Od kilku lat ta­
ką działalnością zajmuje się 
AmTech. Do wykonania nadbu­
dów firma AmTech wykorzystu­
je technologię lekkiego szkiele­
tu stalowego, co pozwala na 
skrócenie czasu realizacji inwe­
stycji i prowadzenie prac bez 
konieczności wyłączania pozo­
stałej części obiektu z użytko­
wania. - Nadbudowy budyn­
ków są naprawdę bardzo opła­
calne - przekonywał Zbigniew 
Koryl z firmy AmTech. - Reali­
zujemy takie inwestycje nie tyl­
ko w Polsce. Obecnie przygoto­
wujemy się do wykonania nad­
budów i modernizacji liczącego 
około 50 bloków osiedla na 
Ukrainie. (bek)

Wiatr harcując po takich 
przestrzeniach w sposób cał­
kowicie nieprzewidywalny po­
trafi zmienić i wydajność ka­
nałów, i kierunek przepływu 
powietrza. Należy pamiętać, 
że warunki wyprowadzenia 
ponad dach kanałów wentyla­
cyjnych, zapewniające ochro­
nę przed zadmuchiwaniem, są 
takie same jak dla kanałów 
spalinowych. Wyprowadzenie 
komina z przewodami spalino­
wymi lub wentylacyjnymi na 
wysokość 0,6 m ponad poziom 
kalenicy jest wymagane dla da­
chów płaskich i stromych o ką­
cie nachylenia połaci dacho­
wych większym od 12 st. i po­
siadających pokrycie łatwo za­
palne.

Dla dachów stromych, z po­
kryciem „niepalnym, niezapal- 
nym lub trudnozapalnym” (okre­
ślenia według PN-89/B-10425 
Przewody dymowe, spalinowe 
i wentylacyjne murowane z cegły 
- wymagania techniczne i bada­
nia przy odbiorze) wystarczy 
wyprowadzenie komina z wylo­
tem znajdującym się co najmniej 
o 0,3 m wyżej od powierzchni 
dachu oraz w odległości mierzo­
nej w kierunku poziomym od tej 
powierzchni - co najmniej 1,0 m.

Dla budynków z płaskimi 
stropodachami typowy kanał 
wentylacyjny o wymiarach 
14x14 cm, względnie d=150 
mm, wykonany zgodnie 
z przytoczoną normą nie za­
pewni dla mieszkań znajdują­
cych się na ostatniej kondy­
gnacji ciągu wystarczającego 
dla prawidłowego wietrzenia.

Intensyfikacja wydajności 
wyciągowych kanałów 

grawitacyjnych
Wzrost temperatury ze­

wnętrznej zmniejsza wydaj­
ność kratek wentylacyjnych 
podłączonych do pionowych 
kanałów grawitacyjnych. 
Mieszkania położone na naj­
wyższych kondygnacjach są 
także w mniej korzystnej sytu­
acji od mieszkań, w których 
różnica wysokości pomiędzy 
wlotem do kanału a jego za­
kończeniem jest większa. 
Uwarunkowania te tłumaczą 
zainteresowanie użytkowni- 
Kow elementami wykorzystu­
jącymi naturalne zjawiska kli­
matyczne dla wzrostu wydaj­
ności kanałów grawitacyjnych.

Zdecydowana większość 
urządzeń poprawiających ciąg 
w wywiewnych kanałach wen- 
yiacyjnych wykorzystuje siłę 
tatru. Oprócz znanych od lat 
wypróbowanych konstrukcji 

Pojawiają się. rozwiązania do- 
otosle, których działanie jest 

। 0 szkodliwe, szczególnie 
0 resie małej wietrzności.

Ilr,,?bardziei niezawodnym 
sądzeniem jest rzadko obec- 

sadi??OiSOWana klasyczna na- 
wylot 7k?minowa> ekranująca 
Podcićn •kornina 1 Powodująca 
Nasadki ni! WZmagaiąCe cią§' 
kroju k! zmniejsza prze- 
dodatk °mina * nie powoduje 
Qodatkowego oporu przepły-

w określonych warunkach po­
godowych mogą stanowić po­
ważne zagrożenie dla użyt­
kowników. Na tej samej zasa­
dzie, co nasadka kominowa 
działają szeroko stosowane 
w przemyśle cylindryczne wy­
wietrzniki typu Cagi, znane 
u nas jako wywietrzniki typu 
A. Urządzenia o najmniejszych 
średnicach mogą być również 
użyte w budownictwie miesz­
kalnym, zwłaszcza dla poje­
dynczych kanałów. Najmniej­
szy z serii wywietrznik typu 
A-o średnicy przewodu 
160 mm - w warunkach ma­
łej wietrzności (dla Krako­
wa średnia wartość wynosi 
2,2 m/s) ma wydajność około 
80 m sześć./h, nieco więcej 
niż wynosi normatywna ilość 
powietrza dla kuchni.

Estetyczne i trwałe wy­
wietrzniki kuliste typu WLO 
z laminatu poliestrowo-szkla- 
nego o średnicach od 160 do 
400 mm produkuje katowicki 
Uniwersał. Bardzo efektownie 
prezentują się także obrotowe 
wywietrzniki kuliste wytwa­
rzane u nas pod nazwą Turbo- 
went przez firmę Darco - Dębi­
ca w dwóch wymiarach śred­
nic: 150 i 200 mm. Nasady Tur- 
bowent mają aprobatę Central­
nego Ośrodka Badawczo-Roz­
wojowego Techniki Instalacyj­
nej INSTAL dla instalowania 
na wylotach przewodów wen­
tylacyjnych i spalinowych, od­
prowadzających suche spaliny 
z urządzeń gazowych.

Wydanie aprobaty na mon­
taż tego typu wywietrzników 
na gazowych przewodach spa­
linowych jest, zdaniem autora 
tego tekstu, posunięciem moc­
no kontrowersyjnym. Prze­
wód spalinowy odprowadzają­
cy spaliny z urządzeń gazo­
wych pracuje z silnym pobu­
dzeniem termicznym. Jeśli 
działa niewłaściwie, to znaczy 
że został źle wykonany. Ilość 
spalin jest za duża w stosunku 
do jego przekroju i wysokości, 
za duże są opory przepływu 
lub zasysa fałszywe powietrze. 
Reanimowanie źle wykonane­
go systemu przez instalowanie 
wywietrznika stwarzającego 
w okresie ciszy dodatkowy 
opór przepływu jest błędem 
mogącym dla użytkownika 
mieć skutek tragiczny. Wadli­
wie pracujący komin spalino­
wy należy po prostu przebudo­
wać albo zrezygnować z jego 
użytkowania w dotychczaso­
wej formie.

Nasada 
termodynamiczna TPG 
Nasada termodynamiczna 

typu TPG (Termoregulator 
Przepływu Gazu) skonstruowa­
na przez Zakład Ekspertyz, Pro­
jektów i Usług Technicznych 
w Katowicach; dla wzmożenia 
ciągu w kanale wykorzystuje 
znajdujące się w atmosferze 
ciepło, gdyż także wtedy, gdy 
niebo jest zachmurzone, docie­
ra do nas rozproszone promie­
niowanie słoneczne.

Nasada jest wykonana 
w formie przewodu z-pofałdo­
waną obudową zwiększającą 
przejmowanie ciepła i pokrytą

pracować.
O ile zastosowanie nasady 

TPG w wielu przypadkach mo­
że się okazać rozwiązaniem 
bardzo dobrym i skutecznym, 
to proponowany przez autorów 
centralny sposób wentylacji bu­
dynku przez zainstalowanie na 
znajdujących się w mieszka­
niach kanałach wywiewnych 
nasad termodynamicznych 
i grawitacyjny dopływ do po­
szczególnych mieszkań oczysz­
czonego w filtrze i podgrzanego 
w nagrzewnicy powietrza przez 
klatkę schodową budzi poważ­
ne wątpliwości i przypomina 
rozwiązania z cyklu „Jak sobie 
mały Jaś wyobraża”. Opory 
miejscowe zainstalowanych 
urządzeń (czerpnia, filtr, na­
grzewnica, kratki wlotowe i wy­
lotowe) muszą wynieść co naj­
mniej 160 - 180 Pa i znacznie 
przewyższą wytwarzane przez 
nasadę podciśnienie. W kolej­
nym odcinku, po omówieniu 
jeszcze kilku ostatnio wprowa­
dzonych na rynek elementów 
wzmagających ciąg kanałów 
grawitacyjnych, przejdziemy do 
wentylacji mechanicznej.
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aden, z kilkudziesięciu 
zaproszonych do tej 
pory do udziału 
w „Rozmowach o domu” na­

szych wyjątkowych gości, 
nie miał szczęścia mieszkać 
w wieku dojrzałym w domu 
swojego dzieciństwa. Może 
dlatego opowiadali o nich 
z wielkim sentymentem, 
a nawet je idealizowali. Pan 
mieszka w dworze na Olszy 
od urodzenia. Czy wspo­
mnieniom związanym z tym 
domem także towarzyszy 
nostalgia?

Antoni Potocki - Urodziłem 
się dokładnie w tym ■ pokoju, 
w którym teraz rozmawiamy. 
Oczywiście, że z sentymentem 
wspominam ten dom sprzed lat. 
To jest zupełnie naturalne, że 
każdy idealizuje obraz z czasów 
dzieciństwa.

- ... mimo że Pana dzieciń­
stwo przypadło na najgorsze 
czasy w historii tego starego 
dworu?

AP - Tak, ówczesne władze 
chciały wyrzucić nas z domu. 
Kiedy to się nie udało, zabrały 
moim rodzicom większość ist­
niejącego gospodarstwa, a do 
domu dokwaterowano lokato­
rów. Myślę, że nieprzypadkowo 
większość z nich stanowił lum- 
penproletariat. Pijackie awantu­
ry i podobne scysje były na po­
rządku dziennym. Postarano się 
ponadto, aby wybudować obok 
domu tory kolejowe i postawić 
słup wysokiego napięcia. Ale to 
na szczęście już przeszłość.

- Jak zmienił się ten dom od 
czasów Pańskiego dzieciń­
stwa?

AP - Przede wszystkim nie 
ma już dwóch pokoleń mojej ro­
dziny - rodziców i dziadków. 
Nie ma też bliskich mi osób, któ­
re rodzina przygarnęła w trud­
nych powojennych czasach jako 
rezydentów. Pożegnaliśmy się 
też z niechcianymi lokatorami. 
Niektórzy wyprowadzili się 
z własnej woli, inni zostali wy­
kwaterowani, ponieważ w latach 
siedemdziesiątych budynek był 
już w tak złym stanie technicz­
nym, że groziła mu katastrofa 
budowlana. Rozpoczęliśmy wte­
dy remont, który trwał aż do po­
łowy lat osiemdziesiątych. 
Wzmocniliśmy fundamenty, wy-

Polskie tradycje w polskim dworze
- Obcięlibyśmy, aby ten dwór wraz z zachowanym fragmentem 

parku trwał jeszcze wiele, wiele lat - mówią Elżbieta i Antoni Potoccy
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Pocztówka przedstawiająca dwór na Olszy z początku XIX wieku

mieniliśmy stropy, dach, wszyst­
kie instalacje. Trochę zmienili­
śmy też rozkład wewnętrzny. .

- A mimo to, dom wygląda, 
jakby czas zatrzymał się tu ja­
kieś sto lat temu. Ile lat ma wła­
ściwie ten piękny dwór?

AP - W obecnej formie około 
stu, ale źródła pisane wymienia­
ją zespół dworski w tym miejscu 
już pod koniec XVII wieku. Le­
genda mówi, że dwór stoi na 
podwalinach domku łowieckie­
go królowej Jadwigi.

- Rozkład pomieszczeń jest 
charakterystyczny dla typowe­
go dworu polskiego. Niezwy­
kłe wrażenie robią też bardzo 
stare, ale dobrze zachowane 
meble. Nic dziwnego, że dwór 
„grał” w kilku filmach i sztu­
kach teatralnych...

Elżbieta Potocka - Nasz dom 
stał się scenografią dla „Popio­
łów”, „Wielkiej miłości Balzaka”, 
a nie tak dawno „Rodziny” reży­
serowanej przez Kazimierza 
Kutza. Tu kręcono również zdję­
cia do sztuk teatralnych - „Królo­
wej Francji” z tytułową rolą An­

ny Dymnej i sztuki wg „Idioty” 
Dostojewskiego z Jerzym Radzi­
wiłowiczem.

- Czy łatwo pani domu pro­
wadzić taki ogromny dom?

EP - Przez ponad 20 lat moż­
na się przyzwyczaić, ale ja nie 
miałam trudnego zadania. Nigdy 
nie mieszkałam w bloku, a domy 
zmienialiśmy kilkakrotnie ze 
względu na pracę ojca, który był 
weterynarzem. Z wielkim senty­
mentem wspominam dom, 
w którym mieszkałam podczas 
studiów w Krakowie. Należał do 
profesora Komornickiego, stal 
przy ul. Tynieckiej. To był wyjąt­
kowo piękny dom z tradycją i at­
mosferą tworzoną przez wyjątko­
wych domowników, jak również 
niezliczoną ilość przedmiotów.

- Słowo „dom” przewinęło 
się przez naszą rozmowę już 
wiele razy. Co ono dla Państwa 
oznacza?

EP - Bezpieczeństwo i ciepło. 
Dom to twierdza.

AP - Dom odbieram bardziej 
w znaczeniu angielskiego home 
niż hause. To raczej szczególne, 

własne miejsce na ziemi niż bu­
dynek.

- Jakie macie Państwo naj­
milsze wspomnienie związane 
z Waszym domem?

Przed wigilią: syn Jerzy czyta Biblię

AP - To było z pewnością za­
kończenie remontu, a więc prze­
łom 84/85 roku. Wtedy naresz­
cie, po wielu latach, wyszły stąd 
ekipy remontowe, a my mogli­
śmy wnieść meble i poczuć się 
jak... w domu.

EP - Mile wspominamy też 
zjazd potomków Anny z Dzia- 
łyńskich Potockiej i Stanisława 
Potockiego. W 1986 r. zjechało 
tu z różnych stron świata 
150 osób. Wtedy też odbył się 
chrzest naszego syna Jerzego.

- Przed nami święta Boże­
go Narodzenia. Jakie zwycza­
je są kultywowane w Państwa 
domu?

EP - Święta.tradycyjnie spę­
dzamy w domu, z rodziną. Raz 
spróbowaliśmy wyjechać, ale 
dzieci nie mogły nam tego wyba­
czyć. Dawniej spędzaliśmy je 
w dużym gronie, bowiem zapra­
szaliśmy wszystkie nasze miesz­
kające samotnie ciocie, wujów. 
Teraz, niestety, nie ma ich już 
wśród nas. Na wigilii będzie tyl­
ko 9 osób.

Zawsze mamy ogromną, się­
gającą sufitu żywą choinkę. Na 
jej szczycie stoi anioł. Są praw-

dziwę świeczki, a nie żadne 
lampki. Prezenty przynosi anio­
łek i nie ma mowy o ich rozpako­
waniu bez wcześniejszego za­
śpiewania przy fortepianie kilku 
kolęd.

AP - Staramy się kultywować 
polskie zwyczaje, choć nie fety- 
szyzujemy ilości dań. Nie wy­
obrażamy sobie wigilii bez kilku 
specjałów.

Co więc pani domu przy­
gotowała w tym roku na wigi­
lijny stół?

EP - Przede wszystkim 
barszcz czerwony i uszka 
z pieczarkami. Tak, z pieczar­
kami. To rodzinna tradycja 
z czasów, kiedy moi teściowie, 
a potem mąż, mieli pieczarkar­
nię.

AP - To był sposób na prze­
trwanie w trudnych czasach so­
cjalizmu. Dopiero od czasów 
Balcerowicza mogłem się zająć 
poważniejszymi przedsięwzię­
ciami.

EP - Na wigilię podaję różne­
go rodzaju ryby w różnej posta­
ci, ale nie karpia, ponieważ nikt 
w rodzinie go nie lubi. Jest więc 
sandacz z wody, szczupak w so­
sie po badeńsku z kaparami 
i śmietaną. Kiedyś jadaliśmy 
czerwoną kapustę, ja jednak 
wolę kiszoną i zieloną sałatę. 
Bardzo ważne są desery: ma­
kowce i niepowtarzalny tort ba- 
kaliowy.

- Jakie są Państwa marze­
nia związane z tym domem?

AP - Oczywiście, chcieliby­
śmy go jeszcze zmodernizować, 
uczynić bardziej funkcjonal­
nym, ale ważniejsze jest, aby 
udało się go ocalić dla następ­
nych pokoleń. Z doświadczeń 
moich znajomych mieszkają­
cych na Zachodzie wiem, że 
wcale niełatwo jest utrzymać 
stary dwór w centrum miasta. 
Ten dom udało się zachować 
w stanie, w jakim był w czasach 
moich dziadków. Udało się go 
uratować przed wywłaszcze­
niem, rozparcelowaniem i prze­
znaczeniem pod gęstą zabudo­
wę miejską. Chciałbym, aby ten 
dwór wraz z zachowanym frag­
mentem parku trwał jeszcze 
wiele, wiele lat.

- Dziękuję za rozmowę.
Rozmawiała EWA PIŁAT 
Fot. Ze zbiorów rodzinnych 

Elżbiety i Antoniego Potockich

ażde święta, zwłasz-
I cza zaś Boże Naro- 
I dzenie, sprawiają, że 

nawet minimalistom, nie 
przywiązującym zbytniej 
wagi do specjalnego upięk­
szania swoich domostw, 
udzielają się świąteczne 
nastroje. Większość z nas 
wierna jest tradycji i ubiera 
choinkę. Coraz częściej 
jednak obserwuje się zain­
teresowanie dekoracjami 
uwzględniającymi najnow­
sze tendencje i pewne mo­
dy. Dekoracje te pojawiają 
się w domach niekoniecz­
nie zamiast, ale dodatko­
wo, obok choinki.

Każdy dom ma własny, wy­
kształcony przez lata, styl cho­
inkowy. Z roku na rok prze­
chowuje się ozdoby i to one, 
a także zakodowane w pamięci 
wspomnienia z dzieciństwa, 
wyznaczają - żeby tak rzec 
- artystyczną wizję tych nie­
codziennych dekoracji. Jednak 
trochę nowych aranżacji może 
wnieść w świąteczne wnętrza 
atmosferę, która jeszcze bar­
dziej umili spotkania w rodzin­
nym gronie i dostarczy wrażeń 
estetycznych domownikom 
i świątecznym gościom. Aby 
efekt był nie tylko zadowalają­
cy, ale wręcz rewelacyjny, na­
leży pamiętać właśnie o aran­
żacjach. Zakładają one świa­
dome, ukierunkowane działa­
nie na osiągnięcie konkret­
nego celu dekoratorskiego. 
W zależności od tego, co chce-

Świąteczne klimaty
W dekoratorstwie bożonarodzeniowym wybijają się trzy tendencje, choć wszystko 

może być piękne, jeśli jest starannie wykonane i skomponowane
my osiągnąć, używamy odpo­
wiednich środków.

W dekoratorstwie bożonaro­
dzeniowym wybijają się trzy 
tendencje, choć - prawdę mó­
wiąc - wszystko może być pięk­
ne, jeśli tylko jest starannie wy­
konane i skomponowane we 
wnętrzu.

Rustykalnie, czyli 
„jak u babci”

Pierwsza z dekoratorskich 
tendencji, powtarzająca się 
właściwie co roku, ale ciągle 
modyfikowana, to tendencja 
rustykalna, przywołująca kli­
mat świąt „jak u babci” - taka 
trochę z domu na wsi. Dekora­
cje są stylizowane na dworską 
kuchnię, bardzo ciepłe w kli­
macie, chyba najlepiej oddają­
ce tradycje bożonarodzenio­
we. Dużo suszonych owoców, 
orzechów, wikliny, gałązek 
świerku czy jodły, suszonych 
kwiatów, szyszek naturalnych 
itp. Ta tendencja, jeśli ją zasto­
sujemy, obowiązuje zarówno 
na choince, jak i w pozosta­

łych dekoracjach, których ilość 
zależna jest, rzecz jasna, 
od ograniczeń powierzchnio-
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wych. Jak najwięcej natural­
nych ozdób wykonanych z na­
turalnych surowców, ozdoby 

z masy solnej, pierniczki, su­
szone i kandyzowane owoce. 
Wszystko wykonane w jednym 
stylu retro. A więc nie tylko 
choinka, ale - w zależności od 
upodobań - girlanda, wieniec 
czy kula z gałęzi świerku, 
z upiększającymi plasterkami, 
np. pomarańczy, czerwonymi 
rajskimi jabłuszkami, nie tylko 
sprawiają radość oczom, lecz 
także innym zmysłom, bo wy­
dzielają kojącą, aromatyczną 
woń. I o to właśnie chodzi, bo 
w dworskiej kuchni pachniało 
przecież w te dni bardzo owo­
cowo i korzennie. No i jemioła 
wreszcie, bardzo dekoracyjna 
nawet bez żadnych dodatków, 
znakomicie mieści się w tym 
nurcie retro.

Królowa śniegu
Druga tendencja - królowa 

śniegu - kojarzy się z migotli­
wymi srebrzystościami, prze­
zroczystymi dekoracjami, od­
bijającymi się w szklanych so­
plach refleksami światła. 
Utrzymana w kolorach srebra, 

bieli i błękitu - przywołuje kli­
mat baśni. Dekoracje - w od­
różnieniu od rustykalnych 
- dopuszczają ozdoby sztucz­
ne, połyskujące, ale z umia­
rem, bez przeładowania. Bo ta 
tendencja jest wytworna. Pięk­
nie wyglądają tu gałęzie wierz­
by mandżurskiej stojące bez­
pośrednio na podłodze, w du­
żym wazonie czy szklanej bu­
tli, np. takiej do robienia wina, 
a w małych pomieszczeniach 
mogą zwisać z jakiegoś mebla. 
Usytuowane koło lustra zwie­
lokrotnią swą baśniową aurę. 
Bańki srebrne, białe lub błękit­
ne, najlepiej połyskujące, ma­
lowane bardzo delikatnie ni­
czym mrozem na szkle. Świa­
tełka jednokolorowe, maleń­
kie, białe lub niebieskie. Do­
brze wyglądają aranżacje 
z użyciem prostych naczyń 
z przezroczystego szkła 
i umieszczonych w nich ba­
niek w biało-błękitno-srebrnej 
kolorystyce. „Królowa śniegu” 
jest delikatna, z „mroźnym” 
oddechem i wszystko, co przy­

wołuje wyobrażenie tej baśni, 
można tu zastosować.

Barokowo
1 wreszcie trzecia tendencja, 

pyszniąca się bogactwem ozdób 
niczym w barokowym kościele. 
Aniołki - tzw. putta, brokatowe, 
bogato zdobione bańki, dużo 
złoceń, czerwień i inne kolory 
w swych nasyconych odmia­
nach. Błyszcząco, kolorowo - co 
nie znaczy, że bez umiaru 
i wszystko jest tu dozwolone. Ba- | 
rokowa choinka dopuszcza bo­
gactwo koloru, ale jej wersja 
uwspółcześniona preferuje jedną 
gamę kolorystyczną z dodatkiem 
ozdób złotych albo srebrnych.

Jeśli do każdego z tych sty­
lów dobrane zostaną elementy 
dekoracyjne na świąteczny stół, I 
efekty estetyczne mogą być na­
prawdę zaskakujące swą urodą. 
A więc na stole rustykalnym mo­
gą być np. rozsypane orzechy, 
a przy każdym nakryciu ozdób- 
ka z przyczepioną na gałązce 
szyszką, na barokowym - P£ 
pryskane złotym sprayem lis® . 
ostrokrzewu lub... laurowe, , 
a „królowa śniegu” preferuje bia- i 
łe i przezroczyste szkło i t>,a' 
ło-błękitne świece. Bez nich uro- 
czysty świąteczny stół wiele stra i 
ciłby ze swej urody. Wszystkie te i 
zabiegi aranżujące świąteczu I 
wnętrza służą podstawowej | 
sprawie - podkreśleniu nastroi 
wzajemnej życzliwości i ciepi ■ ■ 
Atopowinnobyć wnas. Jeśhn I 
ma - najpiękniejsze dekorad 
nie pomogą. Wesołych świąt-
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W odcieniach bieli - mieszkanie prywatne
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realizacjach Alek­
sandry Twardow­
skiej dominuje wy­

rafinowana prostota, mini­
malne zdobnictwo i funkcjo­
nalność. Najczęściej stoso­
wane materiały to drewno, 
gięta sklejka, kamień i szkło. 
- Każde nowe wnętrze to ja­
kaś nowa historia, nowe wy­
zwanie - stwierdza. - Uni­

Pomysły na przyszłość
Portret projektantki: Aleksandra Twardowska

Anioły I anielice
Eugeniusz Molski ma na swym koncie 

ponad 130 indywidualnych wystaw

kam przeładowania kolorem 
i ornamentem. Stosuję ra­
czej barwy neutralne, jasne, 
stonowane. Są ponadczaso­
we, dodają wnętrzu lekkości 
i elegancji, która się nie opa­
trzy i nie wyjdzie szybko 
z mody. Lubię wykorzysty­
wać nowe technologie, od­
krywać nowe sposoby my­
ślenia o wnętrzach, szukać 
materiałów, które nie zawsze 
kojarzą się z wykończeniami, 
nadawać im nowe znaczenie
w kontekście wnętrz.

Aleksandra Twardowska na­
leży do grona najbardziej utytu­
łowanych młodych polskich ar­
chitektów.' Jest absolwentką Wy-

Projekt stoiska ekspozycyjnego (łazienki) dla firmy Kohler

torką najlepszego projektu 
w konkursie „Stylowego Domu” 
(2002): „Najpiękniejsze salony” 
i finalistką konkursu PRODECO 
2002, w kategorii młody projek­
tant (temat „Praca w domu”) or­

łem) stanowi niezbędny rzeź­
biarski akcent.

Jeszcze dalej krakowska ar­
chitekt poszła w swej pracy nad 
ultranowoczesną łazienką, za­
projektowaną wspólnie z archi-

(z miejscem na świece) i wypo­
czynku (z tv).

Wnętrze łazienki jest wyko­
nane z naturalnych materiałów. 
W miejscu, w którym goła stopa 
styka się z posadzką, zastosowa­
ne zostało odporne na wilgoć 
drewno bambusowe. Elementem 
dekoracyjnym, dzielącym drew­
nianą posadzkę z kamiennymi 
płytami trawertynu, jest pasmo 
oszlifowanych i osadzonych 
w betonie kamieni. W central­
nym miejscu znajduje się prysz­
nic umieszczony w betonowym 
kubusie, który wypełniony zo­
stał kamyczkami z żywicą. - Do­
datkowo zastosowałyśmy w tym 
pomieszczeniu - mówi Aleksan­
dra Twardowska - lampę Meta- 
morphosis, dającą silne światło, 
którego barwa może być zmie­
niona na dowolny kolor tęczy. 
Dzięki temu zabiegowi neutralne

M
iał w rękach tony 
gliny, z której ufor­
mował rzeźby 
aniołów i anielic. Swoją 

niezwykłą, iście anielską 
urodą zachwycają miesz­
kańców Dusseldorfu i Dę­
bicy. W tych miastach za­
prezentowano ostatnie 
wystawy dzieł Eugeniusza 
Molskiego, który - jak 
sam przyznaje - wszędzie 
dostrzega coś kojarzące- 

I go się z nieziemskimi po­

staciami.
i

Artysta mieszka w Nowym 
| Wiśniczu i Krakowie, ale czę- 
| sto pakuje walizki i wyrusza 
| w różne strony świata. Zazwy- 
l czaj wraca z teką szkiców ko- 
| lejnej kolekcji aniołów i szyb­
ki ko sięga po najbardziej ulubio- 
| ne tworzywo - masę szamoto- 
I wą - by zmaterializować ulot- 
I ną myśl. Galeria postaci jest 
ji niemała, bogactwo form - nie- 

: przebrane. Gotowe, wystrojo-

i

uczyciela ceramiki w Liceum 
Sztuk Plastycznych w Nowym 
Wiśniczu, sztuką tą urzekł ko­
lejne pokolenia utalentowa­
nych uczniów.

Eugeniusz Molski jest nie­
strudzony w pracy. Ma na 
swym koncie ponad 130 indy­
widualnych wystaw. Bywa na 
wernisażach i zawsze zwraca 
na siebie uwagę niesłychanie 
ujmującym sposobem bycia. 
Ma mnóstwo przyjaciół i wiel­
bicieli talentu, którzy przy 
okazji i bez okazji wychwalają 
go pod niebiosa za mistrzow­
ską sztukę, a także za okazy­
waną ludziom sympatię, życz­
liwość, uśmiech, subtelność - 
słowem - cechy iście aniel­
skie. Kto poznał pana Euge­
niusza, bez najmniejszego wa­
hania przyzna im rację.

Kilka miesięcy temu artysta 
obchodził sześćdziesiąte uro­

Minimalistyczna, czysta przestrzeń (mieszkanie nagrodzone w konkursie „Stylowego Domu”)

działu Architektury Wnętrz kra­
kowskiej ASP. Projekt dyplomo­
wy (2001), który przygotowała 
w pracowni prof. Jerzego Swałt- 
ka, uhonorowany został meda­
lem rektora ASP. Dyplom, które­
go główne idee wciąż powracają 
w projektach Aleksandry Twar­
dowskiej, został oparty na po­
myśle wykorzystania, jako inspi­
racji dla projektów mebli, zwy- 
krej kartki papieru, która po na- 
a?ciu i nieznacznym zagię- 
?u przyjmowała oczekiwany 
Kształt. - Pierwszym meblem 
~ wspomina - był element eks­
pozycyjny na dodatki. Jest to 
Prosta forma, która przecięta 
w połowie utworzyła statyczny 
e ernent mebla stanowiący neu- 
ralne tło dla dodatków. Zdwóje- 
le i przesunięcie elementu wyj- 
ciowego dało później wieszak, 

ekjpoum°ż^wlał oglądanie całej

Projektantka ma w swoim 
°°robku liczne laury. Brała 

jał w wielu wystawach, kon- 
ursach i plenerach. Wielokrot- 

skini?aFadzana w ogólnopol- 
niczn konkursach architekto- 
różn yC1, m'in- uzyskała wy- 

enie w ogólnopolskim kon- 
tor” ' ”Architektury-Mura- 
w czym można usiąść 

raiescie?”(1999). Jest też au-

ganizowanym przez prestiżowe 
międzynarodowe wydawnictwo 

.Elle Decoration.
W konkursie „Najpiękniejsze 

salony”, organizowanym przez 
magazyn „Stylowy Dom”, nagro­
dzone zostało mieszkanie zapro­
jektowane przez nią dla małżeń­
stwa lekarzy, które chciało za­
mieszkać we wnętrzach o jasno 
określonych funkcjach, bardzo 
„czystych” i surowych w wyra­
zie. Królują tu uproszczone, 
rzeźbiarskie formy, zaś gama 
barw ograniczona została do 
bieli, szarości, naturalnych od­
cieni drewna i pastelowych deta­
li koloru. Wnętrze jest oszczęd­
ne w wyrazie, pełne przestrzeni, 
światła i powietrza. To nie tylko 
zasługa użytych kolorów, ale 
także układu przestrzennego 
- otwierających się na siebie po­
mieszczeń, ukrytych w ścianach 
szaf, wnęk, które pozwalają 
oczyścić wnętrze ze zbędnych 
drobiazgów. W jednej z takich 
wnęk, za szklanymi drzwiami 
została umieszczona orchidea. 
Szkło jest szronione od dołu, co 
daje wrażenie opadającej mgły. 
Jednak ostateczny charakter 
wnętrze zawdzięcz światłu. Cza­
sem oświetlenie jest ukryte - coś 
podkreśla, czasami oprawa 
oświetleniowa (np. tuż nad sto-

tekt Katarzyną Kuchejdą dla no­
wojorskiej firmy Kohler, w której 
wyodrębnionych zostało kilka 
stref: męska i damska, relaksu

w kolorze wnętrze zmienia się 
w zależności od potrzeb i nastro­
ju użytkownika.

JANUSZ MICHALCZAK
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ił ne w maski i powłóczyste stro- 
| je, anioły - jak to anioły - dłu- 
| go nie zagrzeją miejsca w pra- 
| cowni. Odfruwają do przyja- 
| ciół artysty, do prywatnych 
I kolekcji albo do salonów wy­
li stawienniczych czy na mię- 
| dzynarodowe festiwale lub 
| targi sztuki.

Eksponowane na wysta­
li wach budzą zachwyt, ale wca- 
| le nie mają łatwego życia, cza 
I sem poddawane są ciężkim 
| próbom. W zależności od sce- 
| nariusza wernisażu i scenerii 
I płoną w ogniu, to znów mok- 
| ną w deszczu albo lśnią 
l w świetle jupiterów lub wyła- 
I niają się z półmroku tajemni- 
। czych zakamarków. Pojawiają 
: się pod gołym niebem, w gale- 
j riach i zabytkowych drewnia- 
i nych wnętrzach lub wieko- 
1 wych murach. Jedna z najcie- 
| kawszych kolekcji powstała 
| w Prowansji, gdzie artystę 
| urzekły pejzaże, fantastyczne 
| zderzenie kolorystyki ziemi, 
| wody, roślinności.

Nazwisko twórcy kojarzy 
| się przede wszystkim z cera- 
: miką artystyczną. W tej dzie­
li dżinie osiągnął mistrzostwo, 
| ale z równym powodzeniem 
f uprawia malarstwo. Ceramika 
| zafascynowała go już podczas 
| studiów w PWSSP we Wrocła- 
I wiu, a gdy objął posadę na-

» l 
1

dżiny i nadał im niekonwen­
cjonalną oprawę. Zamiast 
przyjmować upominki, sam 
obdarował nimi osoby, które - 
jak zauważył - miały wpływ 
na rozwój jego twórczości. 
W piwnicach tarnowskiego 
muzeum odsłonił retrospek­
tywną wystawę i kilkudziesię­
ciu osobom wręczył swoje 
prezenty - anioły oczywiście.

KRZYSZTOFA BIK-JURKOW
Zdjęcia autorka

Na prezentowanym wieszaku zamontowane zostało lustro, a przed 
nim element z półprzezroczystej pleksi. - Gdy zawiesimy na szklanej 
tafli ubranie - mówi Aleksandra Twardowska - wówczas tworzymy 
rodzaj dialogu z kupującym. Dzięki przezroczystości pleksi i umiesz­
czonym na nim ubraniu można zobaczyć bez przymierzania, jak się 
w nim wygląda.

TUI

Wyspy Kanaryjskie. Egipt, Tunezja, 

Maroko, Dominikana, Kuba, Meksyk, 
Kenia, Mauritius. Tajlandia, Singapur. 

Bali, Malediwy, Seszele, Sri Lanka, 

Austria, Francja, Włochy, Słowacja, 

Słowenia i inne

BIURO TUI CP-tel.431-15-53,431-11-20 

UL. ŚW. MARKA 11A
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Iglaki

Tylko ze szkółki

Fot. Wacław Klag

■

■

Ś
więta tuż-tuż i wielu 
z nas, z wyjątkiem 
posiadaczy plastiko­
wych szkieletów - namia­

stek prawdziwych choinek, 
zgodnie z wieloletnią trady­
cją, kupi żywe iglaste drzew­
ka - nieodzowny element 
świątecznego wystroju każ­
dego polskiego domu.

Od kilku lat obserwuje się ro­
snącą tendencję kupowania ży­
wych drzewek w pojemnikach. 
Moda ta dotarła do nas z zachodu 
Europy, w dobie daleko posunię­
tej ekologicznej dbałości o coraz 
to bardziej zmniejszającą się po­
wierzchnię lasów, poddanych 
niekorzystnym wpływom kwa­
śnych deszczy, szkodników i ra­
bunkowej gospodarce człowieka.

Zaopatrując się w choinkę 
rosnącą w doniczce, mamy 
możliwość uchronić od śmier­
telnego ciosu siekiery wiele 
hektarów polskich lasów. Dla­
czego? Ponieważ takie iglaki, 
po spełnieniu świątecznej 
funkcji, można z powodzeniem 
przetrzymać do następnych 
świąt Bożego Narodzenia.

Aby tak się stało, sprzedawa­
ne iglaczki powinny być wcze­
śniej prawidłowo szkółkowane. 
W poprzednich latach często 
kupowaliśmy choinki, wykopa­
ne bezpośrednio z lasu, z bru­
talnie przyciętymi korzeniami 
(tak, aby pasowały do przygoto­
wanych pojemników), które po 
przeniesieniu do jakże odmien­
nych dla nich warunków (cie­
płe, suche mieszkanie), po kil­
ku dniach, mimo podlewania, 
zwieszały gałęzie, zrzucały igły 
i usychały. Nic w tym dziwnego, 
drzewko, pozbawione dobrze

Parkany, mury, siatki

Granice ogrodu
I

stnieje w nas instynk­
towna potrzeba ozna­
czania granic terenu, 
będącego naszą własno­

ścią. Świadczy o tym już 
samo słowo ogród, które 
chyba we wszystkich języ­
kach wywodzi się od okre­
śleń oznaczających teren 
zamknięty, ogrodzony lub 
strzeżony.

Granica ogrodu może być 
zupełnie symboliczna, określo­
na krawężnikiem, ścieżką lub 
pasem niskich roślin, częściej 
jednak pełni również funkcje 
obronne i osłonowe, przyjmu­
jąc postać parkanu, muru bądź 
żywopłotu. Najczęściej funkcję 
ogrodzenia przy naszych do­
mach pełni niezbyt dekoracyjna 
siatka. Nic więc dziwnego, że 
większość osób stara się zama­
skować ją, przy użyciu roślin. 
Najprostszym rozwiązaniem 
jest posadzenie obok żywopło­
tu. Jeśli zależy nam na szczel­
nej zasłonie przez cały rok, po­
winien być to żywopłot z roślin 
zimozielonych, choć niektóre 
żywopłoty z drzew i krzewów

Pnącza są najlepszą ozdobą li­
tych murów

«

gubiących liście również do­
brze zasłaniają przed wzrokiem 
nawet zimą, pod warunkiem, że 
są regularnie strzyżone. Jeśli 
zależy nam bardziej na dekora­
cyjnej funkcji żywopłotu, po­
sadźmy szpaler nieformowany 
z roślin o szczególnie dekora­
cyjnym pokroju lub barwie, al­
bo żywopłot mieszany, np. 
z dwóch odmian iglaków o róż­
nym zabarwieniu igieł, albo 
z krzewów kwitnących o róż­
nych porach roku. Sadząc ży­
wopłot pamiętajmy o pozosta­
wieniu dostatecznego odstępu 
od siatki, aby móc później przy­
cinać rośliny, chyba że mamy 
do nich łatwy dostęp od strony 
zewnętrznej. Większy odstęp 
między siatką a żywopłotem 
zostawmy również, gdy po 
ogrodzie biega pies, inaczej 
trudno będzie nam uchronić ro­
śliny przed połamaniem.

Żywopłot zresztą może być 
samodzielnym ogrodzeniem. 
Szczególnie dobrze rolę zapory 
spełniają szerokie i gęste żywo­
płoty wielogatunkowe, w któ­
rych rośliny przeplatają się, 
tworząc zbity gąszcz. Takie ba-

Sponsorem cyklu ICP I
„ Ochrona roślin ” HW W"
jest

Agrospec

litewski - bardzo tani

FOLIE
Ż-sezonowe, 12x33m

ACM AGROCENTRUM (213 zł 
tel. 0-41 383-11-58 'tez

HURTOWNIA, Miechów, ul.Topolowa 3

POLAl*
Sponsorem cyklu „W warzywniku' 

jest Krakowska Hodowla

I Nasiennictwo Ogrodnicze

riery praktycznie nie wymagają 
pielęgnacji, ich wadą jest nato­
miast to, że zajmują dużo miej­
sca. Na ograniczonej przestrze­
ni funkcję samodzielnego ogro­
dzenia lepiej powierzyć strzyżo­
nym żywopłotom z krzewów 
silnie kolczastych, jak głóg, 
ognik czy berberys.

Znakomitą ozdobą ogrodze­
nia są pnącza. Jednak na zwy­
kłej siatce możemy rozpiąć tyl­
ko te słabo rosnące, o niewiel­
kiej masie, np. powojniki i ga­
tunki jednoroczne. Aby posa­
dzić któreś z silnie rosnących 
pnączy wieloletnich, powinni­
śmy mieć przynajmniej siatkę 
w ramach albo ogrodzenie 
ze stalowych prętów. Pnącza, 
zwłaszcza te samoczepne, jak 
bluszcz i hortensja pnąca, są 
też najlepszym rozwiązaniem, 
gdy ogrodzenie stanowi lity 
mur. Osoby lubiące formowa­
nie roślin i obdarzane sporą do­
zą cierpliwości mogą też spró­
bować rozpinania na murze 
drzew owocowych bądź ozdob­
nych, które w tej postaci wyglą­
dają niezwykle atrakcyjnie.

Niektóre ogrodzenia, zwłasz­
cza kute, drewniane lub z ka­
mienia łączonego z innymi ma­
teriałami, same stanowią ele­
ment ozdobny i nie trzeba ich 
zasłaniać roślinami. Warto jed­
nak, przynajmniej w paru 
miejscach posadzić szczegól­
nie dekoracyjne pnącze (np. 
pnącą różę), albo grupę krze­
wów, aby uniknąć monotonii 
jednolitego parkanu.

Tekst i fot. OLAWIA WOtNICKA
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wykształconego systemu korze­
niowego, nie było w stanie po­
brać dostarczonej wody. Od­
wrotnie się będzie działo, jeżeli 
drzewka kupimy od uczciwych, 
dobrych szkółkarzy, oferują­
cych rośliny co najmniej przez 
rok szkółkowane (uprawiane) 
w tych samych pojemnikach.

Pozwoli to choinkom na 
zregenerowanie uszkodzo­
nych podczas przesadzania 
korzeni, a szczególnie na wy­
kształcenie nowych włośni­
ków (jednokomórkowe włoski 
pokrywające korzenie, odpo­

wiedzialne m.in. za pobieranie 
wody). Tylko wtedy będziemy 
mogli mieć gwarancję, że ku­
pione drzewko, przy zapew­
nieniu mu dobrych warunków 
(poprzez zapobieganie nad­
miernemu przesuszeniu pod­
łoża w doniczce) będzie w sta­
nie przeżyć krytyczny dla nie­
go czas. Postępując w ten spo­
sób, unikniemy smutnych roz­
czarowań, a jednocześnie 
stworzymy jakże cudowne 
uczucie posiadania w swoim 
domu skrawka żywej natury.
Tekst i fot. ZBIGNIEW KOZIARA

Kalendarium
Duże wahania temperatury pomiędzy słonecznym dniem 

a mroźną nocą, mogą spowodować straty, polegające na uszko­
dzeniu kory i drewna, zwłaszcza od strony południowej, 
u wszystkich bez wyjątku gatunków drzew owocowych. Przy 
dużych spadkach temperatury i braku okrywy śnieżnej może 
także przemarznąć system korzeniowy, r zwłaszcza u wrażli­
wych odmian drzew pestkowych. Aby zapobiec powstawaniu 
tzw. ran zgorzelinowych, powstających na skutek pękania kory, 
w grudniu i w styczniu oraz najpóźniej w pierwszej połowie lu­
tego zaleca się bielenie pni i podstawy koron drzew roztworem 
mleka wapiennego. Taki roztwór sporządza się dodając do 10 
1 wody 2 kg wapna palonego i niewielkiej ilości środka przy­
czepnego w postaci mąki, kleju lub gliny. Można również stoso­
wać mieszaninę mleka wapiennego z dodatkiem farby emulsyj­
nej. Drzewa należy bielić w dzień bezchmurny i suchy, tak aby 
warstwa wapna mogła się utrzymać na korze aż do początku zi­
my. Bielenie jest zabiegiem pracochłonnym, toteż przy dużej 
liczbie drzew można się ograniczyć do pobielenia pni przynaj­
mniej od strony południowej, a więc tam, gdzie najsilniej ope­
ruje słońce i w związku z tym drzewa są najbardziej zagrożone 
pękaniem po nocnych spadkach temperatury. Bielenie drzew 
owocowych uważane jest w dalszym ciągu przez wielu za za­
bieg skierowany głównie przeciwko chorobom i szkodnikom, 
gdy tymczasem sens tego zabiegu jest zupełnie inny. Pamiętaj­
my: drzewa bielimy po to, aby nie nagrzewały się zbytnio w cią­
gu słonecznego dnia, co w następstwie nocnego wychłodzenia 
i silnego mrozu może doprowadzić do pękania pni i konarów.

*■ W grudniu i styczniu należy także zabezpieczyć korę 
drzew przed uszkodzeniami przez gryzonie i zające. Ochro­
nę stanowić mogą plastykowe koszulki zakładane na pnie 
cienkich drzewek oraz różnego rodzaju repelenty typu zapra­
wy HaTe, którymi należy smarować pnie drzew co kilka tygo­
dni. Przy braku gotowych środków można smarować pnie 
drzew emulsją naftalinową przygotowaną we własnym zakre­
sie z: 75 g naftaliny, 90 g terpentyny, 100 g kalafonii, 0,6 kg 
mydła szarego, 100 g oleju jadalnego i 100 g denaturatu. Jest 
to stary, jednak w dalszym ciągu bardzo skuteczny przepis- 
Nie powinna dziwić w składzie tej mieszaniny obecność sza­
rego mydła. Mydełka toaletowe zaleca się po dziś dzień po­
przez zawieszanie na gałęziach do odstraszania zwierząt, 

zwłaszcza saren.
*■ Trzeba także zadbać, oczywiście jeżeli nie zrobiono tego 

wcześniej, o iglaki kolumnowe, które należy obwiązać sznur­
kiem, przez co zapobiega się uszkodzeniom powodowanym j 
przez opady śniegu - wyginanie, zniekształcanie, a nawet złą; , 
mania gałązek. Pamiętajmy także na przyszłość, że jeżeli 
w środku zimy gleba rozmarznie, a dni są wietrzne i słoneczne, 
to należy pamiętać o podlewaniu zimozielonych roślin, np- (°' 
dodendronów i'iglastych, przez co uzupełnimy zapas wody 
utracony podczas zimowych wiatrów. 1^’



49Środa 24 grudnia 2002
DZIENNIKPOŁSKI

WYSOKIE RABA TY - RA TY

OKNA
W DOBRYM STYLU

www.petrosol.pl

S PROFIL 
f STYL-2000 

JF Producent 

f LB PROFILE
Poland, Chrzanów 

ul. Fabryczna 14

Spokojnych i ^Radosnych Świąt Rożeyo 

oraz Romyślności i Sukcesu

w Nowym 2003 doku 

życzy
Zarząd i Pracownicy

PETROSOL
1355910

Kraków, Al. Kijowska 66, tel. 632-07-34
Kraków, ul. Gromadzka 11, tel. 292-48-72
Kraków, ul. Malborska 90, tel. 655-97-07

www.stolarkaokienna.pl______

©JANIK
STOLARKA OMENNA

p 
c
V

10618202

(
Alf MA ffl OKNOPLAN PRODUCENT 

KRAKÓW ul. Chałupnika 4 
•W tel. (012) 417 24 88

TOKNA PCV£ 
S

Ul OKNA 
5 - komorowe !! ■'

ZABUDOWY 
BALKONÓW

ALUMINIOWE 
PRZESUWNE 

WITRYNY DRZWI ALU 
www.oknoplan.pl

2 Biura handlowe: PI. Braci Dudzińskich 2a tel. (012) 655 03 09
S_________ ul. Miodowa 21 tel. (012) 422 91 43

X PROMOCJA & :
। mikołajkowai i

I Za okazaniem Pów’ I
1 dodatkowego 5 /. RABA i u 21 xil ,■ Czas trwania promocji 06.XII ,

1 Kraków ul. Dietla 93
] tel./fax (12) 423-03-32 , : 
iTarnów ul. Targowa 1OV 

tel./fax (14) 627-29-11

1459602

SZAFY, GARDEROBY, 
ZABUDOWA WNĘK 
Odrzwiami przesuwnymi

I SKŁADANYMI, PANELE _ 
RENOMOWANYCH FIRM
NOWE ATRAKCYJNE WZORY

Zapraszamy <fo naszyzh punktów:
• dfandotyó, tel. 4122206
• os. Niepodległości 3, tel. 64162 96

..................................
Z TYM OGłOSZENIEM OTRZYMASZ 15% RABATU

1431300268802rzac

od 1,46

'stróża k. M

.CEN V ■■ Ml
PUSTAK MAX

A. 1,85

Q 
□ 
m h
K
« 373-30-18 k. Myślenic

10060902

Masz skład 
budowlany? 

zadzwoń: 
(012) 619-91-53

Dziennik Polski!

Dziennik Polski BIURA OGŁOSZEŃ 
DZIENNIKA POLSKIEGO

KRAKÓW, ul. Wielopole 1, tel. 421-99-77, fax 421-97-77

ul. Starowiślna 2, tel. 619-91-76, ul. Wiślna 2, tel. 422-70-89
SĄCZ, ul. Narutowicza 6, tel./fax (018) 444-21-50

RZESZÓW. Księdza Jałowego 29, tel./fax (017) 85-22-478
IARNOW, ul. Krakowska 12, tel./fax (014) 621-35-20
OŚWIĘCIM ul. Dąbrowskiego Ha, tel. (033) 844-47-54, fax (033) 844-47-55

ORAZ AGENCJE
C0Mr?v Sp'Z °°" Kraków. “!■ Józefińska 21. tel./fax 656-10-96

E* Kraków, os. Handlowe 9, tel./fax 644-52-37, fax 642-16-48.

GINM v u*- Jerzmanowskiego 14, tel. 650-18-10, ul. Barska 3, tel./fax 256-63-63
SZANSA1”3 RekL Ojców 651 teL 012/419-12-25.0608-63-45-49

Kraków, ul. Lea 231, tel./fax 637-10-64
Kraków, ul. Kalwaryjska 4/1, tel./fax 296-35-02, 296-35-03, 296-35-04,423-57-76
Kraków, ul. Dajwór 14/15. tel. 422-57-83. 422-79-93, fax 421-62-16
Kraków, ul. Westerplatte 18, tel. 421-59-75
Kraków, ul. Mogilska 43 pok. 308, tel. 411-96-45, tel./fax 413-69-19
Kraków, ul. Stolarska 1, tel. 421-77-70, fax 422-93-86
Kraków, al. Jana Pawła II NCK, tel. 643-44-33, fax 643-66-33
Kraków, al. Beliny-Prażniowskiego 41/3, tel./fax 012/411-51-38, 0501-437-232,

MUtn urn* Kraków, ul. Wallek Walewskiego 4, tel./fax 636-32-22, 636-32-22 
NOWA ŁDIA C0NTAKT Kraków, ul. Lubicz 25. pok. 435-437, tel. 61-97-495,’ tel./fax 61-97-496
FAKT Myślenice, ul. Gałczyńskiego 7, tel. 012/274-41-24
** Kraków, ul. Grzegórzecka 69, tel. 012/429-10-84

SZANSA 
STUDIO L 
Roan 
ANONS 
altair 
GARMOND 
GRAFPRess 
NASTROJE 
®«temeDIA

Fabryka dobrych ekologicznych okien PCV w Niepołomicach

Andrychów Wieprz 130, (033) 875 52 93; Bochnia ul. Matejki 1, 
(014) 612 25 56; Brzesko ul. Szarych Szeregów 23, (014) 686 39 07; 
Gorlice ul. Mickiewicza 19, (018) 353 84 60-61; Jasio Rynek 14, 
(013) 448 11 73; Jędrzejów ul. Głowackiego - Plac Targowy, 
(041) 386 44 73; Kazimierza Wielka ul. Polna 1, (041) 352 20 79, 
ul. 1-go Maja 30, (041) 352 41 41, Klucze ul. Zawierciańska 7, 
(032) 645 73 09; Kolbuszowa ul. Rzeszowska 7, (017) 227 25 94; 
Kraków ul. Szybka 23 b (os. Bieńczyce), (012) 643 66 02, 
ul. Zabtocie 33, (012) 656 25 37, ul. Mackiewicza 14 a, 
(012) 415 53 65, ul. Rusznikarska 1/7, (012) 634 19 19; 
Krzeszowice ul. Kościuszki 44, (012) 282 24 81; Liszki 2, 
(012) 280 75 25; Małogoszcz ul. Langiewicza 19, (041) 385 53 23; 
Miechów ul. Warszawska 10, (041) 383 06 02, ul. Racławicka 58, 
(041) 383 06 80; Mielec ul. Sienkiewicza 72/7, (017) 583 95 77; 
Myślenice Rynek 17, (012) 274 39 53; Niepołomice Plac Targowy 1j, 
(012) 281 32 23; Nowy Targ ul. Długa 116, (018) 264 63 60; Olkusz 
ul. Krakowskie Przedmieście 2, (032) 754 47 93; Proszowice 
Rynek Duży 14, (012) 386 28 42; Skala ul. Krakowska 11,
(012) 388 25 05; Słomniki ul. Poniatowskiego 4, (012) 388 16 83, w.23; 
Tarnów ul. Głowackiego 19, (014) 621 26 87, ul. Szkotnik‘2b, 
(014) 622 40 54, w.58; Wieliczka ul. Piłsudskiego 52, (012) 288 01 28; 
Wolbrom Plac przy PKS, (032) 646 29 29; Zakliczyn 367, (012) 274 64 79

SIŁA JAKOŚCI

ATTIC PRZEDSIĘBIORSTWO

FAIR PLAY 2002

centrum budowlane

rabaty świąteczne 36%

Życzymy pogodnych Świąt 
oraz szczęśliwego Nowego Roku

ul. Zawiła 50
30 - 390 Kraków 

tel. (012) 260 82 20 
www.attic.pl

PROMOCJA U!
Jeden remont - dwie ulgi 

Kup w tym roku 
odbierz w przyszłym*

www.dfb.com.pl
130978b

Naszym Klientom
i Przyjaciołom 

życzymy zdrowych i radosnych 
Świąt Bożego Narodzenia 

oraz szczęśliwego Nowego Roku
152138

•szczegóły promocji w dziale handlowym

NIDY
www.dollna-nldy.com.pl

DYSTRYBUTOR

152192

OFERUJE:
KLEJE GIPSOWE 
TYNK! GIPSOWE 

GIPSY SZPACHLOWE

infolinia 0-801-101-507 całkowity koszt pdączenia

GIPS 
SZPACHLOWY

=== i
Ł H 

św®*®*. S B

Cetus Sp.J. 30-654 Kraków ul.Klonowica 20

■'/i' / ~ ,= '
www.cetilHfc

http://www.petrosol.pl
http://www.stolarkaokienna.pl
http://www.oknoplan.pl
http://www.attic.pl
http://www.dfb.com.pl
http://www.dollna-nldy.com.pl
http://www.cetilHfc
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eklamy 

głoszenia

AGENCJA Night Club zatrudni dziewczy­
ny, zakwaterowanie, wysokie wynagro­
dzenie. 06 02-255-298. 148205/a

AGENCJA przyjmie dziewczyny. Długa 50. 
012/634-26-34. 144759/A

AGENCJA przyjmie panie. 0503-544-476.
24765/A

AGENT Celny. Kurs. Licencja państwowa. 
Praca. Informacje: Adviser 022/629-.37- 
83, 022/628-70-56, www.adviser.waw.pl 
Zapisy: 9 stycznia- Kraków, ul. Filipa 6 (Dom 
Kolejarza). 150307/A

AU Pair. /012/633-16-00. 149208/H

AVON praca. 012/636-72-89, 012/619- 
76-41,0501-470-026. 144046/A

CHAŁUPNICTWO (długopisy). 034/317- 
93-11. . 146763/A

CLUB go- go, zatrudni atrakcyjne tancerki. 
/012/422-53-92 18.00-20.00; 0501-651- 
115. 152159/A

Biuro Reklam i Ogłoszeń 
“Dziennika Polskiego” 
oddział w Oświęcimiu 

poszukuje kandydatów na stanowisko

PRZEDSTAWICIELA 
HANDLOWEGO

Wymagane:
- wykształcenie minimum średnie,
- kreatywność i komunikatywność,
- obsługa komputera - MS Office,
- mile widziany własny samochód.

Wynagrodzenie: 
pensja stała + prowizja

Oferty:
CV oraz list motywacyjny 

wraz ze zdjęciem 
prosimy przesyłać do 

Biura Reklam i Ogłoszeń 
“Dziennika Polskiego", 
ul. Dąbrowskiego 11, 

32-600 Oświęcim.

DZIENNIK POLSKI

DEALER samochodowy zatrudni opera­
tywnego szefa serwisu z doświadczeniem 
w zawodzie. Oferty pisemne: ul. ks. Pija­
rów 10, Kraków./012/ 413-19-47.

151458/A

DEALER samochodowy zatrudni samo­
dzielnego mechanika, elektromechanika 
z doświadczeniem w zawodzie. Oferty pi­
semne: ul. ks. Pijarów 10, Kraków. 
012/413-19-47. 151459/a

DOMOWA, 1800, umowa. 0607-23-99-83
141618/A

FIRMA zatrudni inżyniera budownictwa lą­
dowego. Oferty składać osobiście w biurze 
Przedsiębiorstwa Wielobranżowego „Bu- 
drem“, ul. Złotego Wieku 92, Kraków- Mi- 
strzejowice lub faksem: 012/647-32-03.

152072/A

KAMIENIARZY na fasady (paszport). /012/ 
644-78-52. 151855/A

KOLPORTER poszukuje osoby do prowa­
dzenia saloniku prasowego w Krynicy. 
Gwarantujemy stale wynagrodzenie, po­
trzebny wkład własny. 0608-490-208, 
j.streb@chello.pl. 144045/A 

KOLPORTER poszukuje osób z Krakowa, 
Nowego Sącza do prowadzenia saloników 
prasowych. Wymagany wkład własny. 
0608-490-208, j.streb@chello.pl. 144036/A

KOLPORTER SP poszukuje osób zaintere­
sowanych prowadzeniem saloników praso­
wych w ramach nowego Systemu Partner­
skiego. Wymagany niewielki wkład finanso­
wy tytułem zabezpieczenia powierzonego 
mienia. Gwarantowane wynagrodzenie mi­
nimalne (od 2.000). Tel./fax: 032/759-22- 
29,0600-260-810, teksar@poczta.onet.pl

144872/A

MECHANIK kierowca, operator przyjmę. 
06 05-55-72-38. 152725/a

NAJLEPSZA poznańska agencja zatrudni 
młode, atrakcyjne dziewczyny, wysokie 
zarobki, zakwaterowanie 061/864-13- 
75,0693-483-213 143591/A

OPŁACALNE zajęcie w wolnym czasie. 
/012/296-13-19 13.00-19.00. M6251/A

RESTAURACJA zatrudni kucharzy. 
012/429-71-05,012/429-70-90. 151469/a

ZWROT podatku z pracy, Niemcy, Europa 
Zachodnia. 071/385-20r18. 615/B

ADAPTACJA poddaszy, remonty. 0600-
294-824. 149552/A

ADAPTACJE remonty, wykończenia, firma. 
0504-052-469. 151646/a

ELEKTRYK, uprawnienia elektryczneTgazo- 
we. 0605-543-297. 24912/A

KSIĄŻKĘ przychodów, /012/267-63-92, 
/012/430-66-94. T49382/A

KSIĘGOWA, licencja MF. 012/415-20-76, 
06 06-366-125. 24635/a

LICENCJAT, wioski, angielski, komputer, 
doświadczenie w turystyce. 0501-36-35- 
77. 151866/C

MŁODY (osobowy, dostawczy). /012/419- 
13-49. 149252/B

Nauka
A. A. A. A. Autoszkola kat B,C,D. /012/658- 
56-17, www.szkolajazdy.net 149976/A

A A. A. Autokurs Robex, Mickiewicza 5. 
/012/634-26-64, 0501-402-088 . 23857/a

A A. Autoszkola „Lidka" zaprasza nie tylko 
panie! 012/269-39-01. 147416/A

A Autokursy. 012/641-00-35. i43800/A

A. Autoszkoła „Rolminex“. 012/644-17- 
08. 149570/A

A Jazdy doszkalające, 30,-. 0604-115- 
595. 148919/A

ANGIELSKI intensywnie. Matura, wyjeżdża­
jący, FCE. /012/266-59-51. 24889/a

ANGIELSKI z Anglikami. Stairway School. 
Nowe kursy od 01.2003! Bezpłatne, dodat­
kowe zajęcia dla zdających maturę FCE, 
CAE, CPE. 012/422-18-36, 012/422-67- 
83. 24506/A

ANGIELSKI, Business English, Sophis. 
/012/656-2048. 144447/A

ANGIELSKI, francuski- matura, korepety­
cje. /012/421-62-43. 151926/A

ANGIELSKI, niemiecki, gitara, keyboard 
10,-. 012/645-10-44. 152278/A

ANGIELSKI. /012/417-36-56. • 145296/b

CHEMIA korepetycje. 012/285-82-56..
24901/A

CHEMIA, fizyka, matematyka, testy, egza­
miny. 0692-43-72-41 152333/A

CHEMIA, solidnie, dojeżdżam. 0608-820- 
628. 147767/A

CHEMIA./012/423-03-62. 13256O/A

CHEMIA./012/681-14-83. 145682/a

CZESNE 85 PLN, uprawnienia szkoły pu­
blicznej, pracownik socjalny. /012/632-91 - 
40,632-62-03. 151638/f

CZESNE 85 PLN, uprawnienia szkoły pu­
blicznej, Technik administracji. /012/632- 
91-40,632-62-03. 151638/d

CZESNE 85 PLN, uprawnienia szkoły pu­
blicznej, technik informatyk, grafika kompu­
terowa, administrator sieci. /012/632-91- 
40,632-62-03. 151638/a

CZESNE 85 PLN, uprawnienia szkoły pu­
blicznej, technik obsługi ruchu turystyczne­
go./012/ 632-91-40, 632-62-03.

151638/E

CZESNE 85 PLN, uprawnienia szkoły pu­
blicznej, technik organizacji reklamy. /012/ 
632-91-40,632-62-03. 151638/b

CZESNE 85. PLN, uprawnienia szkoły pu­
blicznej, technik rachunkowości. /012/ 
632-91-40,632-62-03. 151638/c

DOSZKALANIE kierowców, kursantów. 
0501-310-977. 129821/a

FIZYKA, każdy zakres. 0504-790-516.
144595/A

FRANCUSKA Szkoła Makijażu Profesjonal­
nego, Wizażu i Stylizacji, Kraków- Katowice.
Zapisy na styczeń! Tel./fax 012/422-44-01, 
tel. kom. 0602-635-077. 150997/A

FRANCUSKI, 0605-030-780. 25002/a

FRANCUSKI. /012/637-03-09, 0503-544- 
390. 117008/A

GRA na fortepianie. 012/65-61-995.
147165/A

KOMPUTEROWE kursy. /012/634-54-34.
146137/D

KOMPUTEROWE, indywidualne kursy. 
/012/422-07-30, 0501-179-640.

140854/A

KURS fakturowania. /012/634-54-34.
146137/A

KURS kosztorysowania. /012/634-54-34.
146137/C

KURS obsługi kas fiskalnych. /012/634- 
54-34. 146137/B

LICEUM dla Dorosłych Zaoczne, zapisy na 
luty 2003 dwuletnie, trzyletnie. Bujaka 15 
(Kurdwanów), Kalinowe 17 (Nowa Huta). 
/012/267-67-58, /012/654-89-11, 0502- 
175-878,0609-677-461. 147596/a

LICEUM Ogólnokształcące i Handlowe za­
oczne Stefana Kwietniewskiego, od lutego, 
Kraków, Krzeszowice, Proszowice, Wielicz­
ka. 012/276-50-91. 145986/a

MATEMATYKA „Ania" 0694-378-668.
140291/8

MATEMATYKA/012/657-02-64. 150824/A

MATEMATYKA absolwent. 0602-825-494.
143011/A

MATEMATYKA analiza. /012/411 -68-91.
140291/A

MATEMATYKA angielski, fizyka, 012/644- 
10-76. 24447/A

MATEMATYKA bardzo przystępnie, tanio. 
/012/421-58-53. 146485/a

MATEMATYKA, fizyka. 012/422-10-60.
24775/A

MATEMATYKA, nauczyciel akademicki. 
/012/294-19-11. - 145676/A

MATEMATYKA, nauczyciel. /012/421-38- 
09. 144077/A

MATEMATYKA. 0506-86-42-42.
150485/A

POLICEALNE Studium Zaoczne Stefana 
Kwietniewskiego, od lutego, rachunko­
wość, turystyka, Kraków, Krzeszowice, Pro­
szowice, Wieliczka. 012/276-81-82.

145987/A

POLSKI matura./012/657-68-72.
134605/A

POLSKI, egzamin gimnazjalny. 0603-469- 
423. ’ 24739/A

POLSKI, każdy poziom. 0501-801-553.
23478/A

POLSKI. 06 09-664-709. 148965/a

PRACE pisemne:-humanistyka, ekonomia, 
prawo. Pomoc. /012/ 6 34-25-74.

24823/A

ŚREDNIE w 1 rok! /012/ 422-30-68, 
0601-4 1 4-8 1 8. 24440/A

TANIEC. 0604-473-666. 141757/A

WŁOSKI, francuski. /012/421 -87-53.
149392/A

Jak zamieścić ogłoszenie?

A. A. A. „Małopolskie Centrum Matrymo­
nialne". 012/658-05-32,422-82-51, Rynek 
Główny 30/12. Fotooferty. 152433/A

A. Biuro „Razem", www.razempol- 
ska.com.pl /012/296-17-70. 152297/A

A. Europejskie Biuro Martymonialne „Re- 
san", 012/296-32-12. 140217/A

ATRAKCYJNA brunetka. Cel matrymonial­
ny. 05 06-39-67-87. 151883/a

BAL przedsylwestrowy. /012/422-28-14, 
/012/421-39-41. 149626/A

BIURO „Jędruś" - sylwester wyjazdowy. 
012/292-62-04. 144671/a

BIURO „Szyk" i Klub Samotnych Serc za­
prasza. 012/656-28-50. 152251/A

„KUPIDO" zaprasza. /012/633-91-38.
WWW.kupidO.pl 148851/A

PANNA 35-letnia, wyższe medyczne, pozna 
odpowiedzialnego kawalera, zdecydowane­
go na założenie rodziny. /012/413-41 -53.

150277/8

„SZANSA". /012/656-04-72. 150177/A

TRZYDZIESTODWULETNIA panna, wyż­
sze, pozna sympatycznego kawalera do 35 
lat. 012/650-15-60. 152435/A

WIECZORKI. /012/422-28-14. 137814/a

40-letni biznesmen pozna młodą, ładną 
dziewczynę. Cel matrymonialny. Oferty L- 
14: „Studio L“, ul. Kalwaryjska 4/1, Kraków.

149202/A

a Osobiście
Biuro Ogłoszeń Dziennika Polskiego, Kraków, 

ul. Starowiślna 2, ul. Wiślna 2, 
w godz. 8 - 18, soboty 10 -14

Bochnia, ul. Kazimierza Wlk. 37, tel./fax (014) 61-256-22;
Brzesko, ul. Głowackiego 29, tel. (014) 66-300-77
Dębica, ul. Rzeszowska 15, tel./fax (014) 670-87-72
Krosno, ul. Lewakowskiego 31,
tel./fax (013) 436-22-90,432-58-23 w. 29
Nowy Sącz, ul. Narutowicza 6, 
tel. (018) 440-74-52, tel./fax 444-21-50 
Miechów, ul. Sienkiewicza 25, tel. (041) 383-14-04
Nowy Targ, al. Tysiąclecia 37, tel./fax (018) 266-30-72
Oświęcim, ul. Dąbrowskiego 11 a, tel. (033)844-47-54, fax 844-47-55
Proszowice, ul. Rynek 18, tel. (012) 386-28-25, fax 386-18-97
Rzeszów, ul. Ks. J. Jałowego 29,
tel. (017) 85-22-386, tel./fax (017) 852-24-78
Tarnów, ul. Krakowska 12, tel./fax (014) 621-35-20, 622-3148
Zakopane, ul. Krupówki 48, II p., tel./fax (018) 201-35-30, 201-59-85
Myślenice, ul. Klakurki 2, tel./fax (012) 274-01-70,274-01-71

A. A. A. Antyczne? bibeloty, meble, obrazy, 
zegary. Zdecydowanie. Gotówka! 012/451- 
45-24. 138825/A

« A9e"cje ■ 
współpracujące

ALTAIR, Kraków, ul. Mogilska 43 pok. 308, 
tel.411-96-45, tel./fax 413-69-19,
AMAKO, Kraków, ul. Westerplatte 8, tel./fax 292-10-55,
ANONS, Kraków, ul. Westerplatte 18, tel. 422-92-35, tel./fax 421-59-75, 
COMBEX, Kraków, os. Handlowe 9, tel. 644-52-37, fax 642-1648, 
ul. Jerzmanowskiego 14, tel. 650-18-10, ul. Barska 3, tel./fax 266-63-63, 
DANTE, Kraków, ul. Wallek Walewskiego 4, tel./fax 636-92-93 (94), 
DOMENA, Kraków, ul. Józefińska 21, tel./fax 656-10-96, 
FAKT, Kraków, ul. Grzegórzecka 69, tel. 429-10-84, 
GARMOND, Kraków, ul. Stolarska 1, tel. 421-77-70, fax 422-93-86, 
GRAFPRESS, Kraków, al. Jana Pawła II, NCK, 
tel. 643-44-33, fax 643-66-33,
MULTI MEDIA CONTACT s.c., Kraków, ul. Lubicz 25, pok. 435-37, 
tel. 61-97-495, tel./fax 61-97496,
NASTROJE, Kraków, ul. B. Prażmowskiego 41/3, 
tel./fax 411-51-38,417-31-47, tel. 417-31-03, 
ROAN, Kraków, ul. Dajwór 14/15, tel. 422-57-83, fax 4-216-216, 
STUDIO L, Kraków, ul. Kalwaryjska 4/1, 
tel./fax 296-35-02,296-35-03, 296-35-04,423-57-76, 
SZANSA, Kraków, ul. Lea 231, tel./fax 637-10-64,

A A. Antyki, meble, obrazy, zegary. /012/ 
638-46-05. 24074/b

A. Antyczne bibeloty, meble, zegary. 012/ 
416-18-56. 24388/A

A Antyki: obrazy, meble, srebra, inne. 012/ 
427-25-33,0501-251-136. 146915/a

ANTYCZNE obrazy kupi Salon. „Connais- 
seur", Kraków Rynek Główny 11, /012/421 - 
02-34. 22736/A

ANTYCZNE obrazy, srebra, meble kupi zde­
cydowanie Galeria ul. Smoleńsk 22. Po­
życzki pod zastaw antyków. /012/422-26- 
32,0601-511-332. 24296/a

ANTYKI również zniszczone. /012/423-11 ■ 
49. 149054/A

ANTYKI, różne./012/276-30-49.
149814/B

AXENTOWICZA, Kossaków, Karpińskiego, 
innych zakupi galeria. 0601-406-080.

21793/A

ERICSSON, Nokia, Siemens) uszkodzone. 
0505-115-628. 152066/A

KOMÓRKA. 0506-500-529. 142185/B

KOMÓRKI, komis, skup. 012/638-63-14, 
0501-14-96-31. 130624/A

KOMÓRKI. 0501-193-393. 149447/a

KOMÓRKI. 0501-193-444. 144755/A

KOMÓRKI. 0501-80-28-28. 135935/B

MAKULATURA, złom, odpady folii, tworzyw 
sztucznych, PET./012/ 644-19-02.

144374/B

PRZYCZEPĘ kempingową. 0501-482-382. 
113728/A

RTV skup. 012/681-35-30. 144054/B

WÓZEK (przyczepkę) do hot-dogów. 050’1 - 
36-35-77. 151866/B

AKCES, Bochnia, ul.Kazimierza Wlk. 37, tel. (014) 611-51-51,
C.U.I., Chrzanów, ul. Kanałowa 12, tel. 032/623-52-12,
KOMA, Olkusz, ul. Krakowska 2, tel. 032/754-36-68, tel./fax 643-14-20,
NOWA, Myślenice, ul. Gałczyńskiego 7, tel. 27441-24, 
PROMOCJA, Wadowice, ul. Wojtyłów 19, (033) 873-11-70, 823-36-00.

® Telefonicznie lub Internetem
Biuro Reklam i Ogłoszeń “Dziennika Polskiego”

(012) 619-91-45
(od poniedziałku do piątku, w godz. 8.00 - 16.00)

Agencja TAO,całodobowo, www.tao.pl, 
tel. (012) 637-21-80, fax 638-41-80

OGŁOSZENIA DROBNE
• wydanie powszednie
• wydanie magazynowe
• w Giełdzie Pracy
• w Jeżdżę

- 1,20 zł/słowo
- 2,40 zł/słowo
- 0,80 zł/słowo
- 0,80 zł/słowo

• w Przeglądzie Nieruchomości - 0,80 zł/słowo
• towarzyskie - wydanie powszednie - 80 zł/słowo

- wydanie magazynowe -110 zł/słowo

• ekspres - dopłata 100%
OGŁOSZENIA MODUŁOWE

• na kolumnach reklamowych (moduł 41 mm x 33 mm)
-poniedziałek - 110zł/moduł
- magazyn - 220 zł/moduł
- pozostałe - 95 zł/moduł

• na kolumnie ogłoszeń drobnych (maks. 3 moduły) - dopłata 60%
• ekspres - dopłata 100%

INSERTY 1
• wydanie powszednie -13 gr/egzemplarz
• wydanie magazynowe -16 gr/egzemplarz

Ceny nie zawierają podatku VAT
Nr konta: Kredyt Bank PBI S.A. l/O Kraków, 15001142-840-121140006085

*** Internet
Ogłoszenia drobne zamieszczane w „Dzienniku Polskim” danego dnia, 

równocześnie ukazują się gratisowo na stronach internetowych 
www.dziennik.krakow.plWSZYSTKIE OGŁOSZENIA DROBNE . . . |MTCDMCriC 

również w INTERNECIE
www. dziennik.krakow.plj * Informacja

Tel. 012/619-91-47, 619-91-76

http://www.tao.pl
http://www.adviser.waw.pl
mailto:j.streb@chello.pl
mailto:j.streb@chello.pl
mailto:teksar@poczta.onet.pl
http://www.szkolajazdy.net
http://www.razempol-ska.com.pl
http://WWW.kupidO.pl
http://www.tao.pl
http://www.dziennik.krakow.pl
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BIŻUTERIA, brylanty, skup, komis sprze­
daż, „Froart", Gołębia 10, 012/421-08-74.

22554/A

FAKSY notebooki, komputery, RTV. Skup, 
komis. 012/294-63-11. 20930/A

HURTOWNIA tania odzież, sort, niesort. 
012/681-45-75,0501-508-001. 144550/A

KOMIS komputerowy, skup podzespołów. 
012/644-93-18. 142628/a

KOMIS, serwis fotograficzny. Basztowa 17. 
012/411-93-92. 151117/a

KOMÓRKI, RTV„ simlock, Prądnicka 7. 
0691-589-007. 1421S5/A

NARTY Fabryczna 7a, /012/410-25-80, 
Tarlowśka 12, /012/421-06-23. 152651/c

NARTY snowboard. Swobody 4. /012/269-
01-78. 137164/A

0VERL0CKI, maszyny wieloczynnościowe, 
maszyny szwalnicze, skup, sprzedaż. 
/012/414-10-54. 134213/A

WWW.NARTY-KRAKOW.PL 152651/f

A Herbalife./012/296-13-19 13.00-19.00.
146252/A

BALUSTRADY ogrodzenia, kraty. 012/635- 
17-54. 143779/A

DESKI podłogowe, podbiciowe, więźby. 
012/272-19-38,0691-672-599. 146208/a

DIETA Cambridge, najtaniej. 012/41-41- 
333. 144704/A

DIETA Cambridge. /012/643-42-22.
151898/A

DREWNO bukowe kominkowe. 0501-45- 
1'1-14,0501-45-11-16. 147670/A

DREWNO kominkowe twarde. 0602-85- 
68-78. 150282/A

DREWNO kominkowe, 0501-577-105
819/A

DREWNO kominkowe. 0502-339-634.
144277/A

GARAŻE 810, (012)271-58-70, (018)332- 
01-22 865/A

GARAŻE ocynkowane (3x5)- 900,- Trans­
port, montaż w cenie. Tel./fax 012/271-51- 
50,012/271-55-71,0601-34-99-34

137118/A

GARAŻE, blaszaki transport, montaż, pro­
ducent 012/65-43-741, 012/412-64-65, 
018/334-21-19,018/334-03-10 150308/A 

GARAŻE, ocynkowane, okazja 790,-, mon­
taż gratis. /018/332-00-23, /018/332-10- 
52,/012/655-17-29. 145363/c

GASTROKOMIS. 0501-472-743. 145566/A 

GROBOWIEC, nowy, 5 miejsc, Rakowice. 
/012/634-19-68. 152146/A

GROBY, grobowce, regulacje prawne. 
/012/421-38-41, 0603-796-888. 142299/A 

GRUż oddam. /Ol 2/658-28-33. 145413/B 

HERBALIFE. /012/431-27-05. 147298/a 

JAK parkiet, to tylko „Krak-Parkiet", parkie­
ty krajowe Dąbex, egzotyczne, panele Barli­
nek, sprzedaż, usługi, kleje, lakiery, oleje 
firm Bona, Mapei, Deva. Wypożyczanie cy- 
kliniarek, polerek. Brodzińskiego 2a. 
012/656-25-20. 144009/A

KASY fiskalne, raty. /012/415-33-60.

139194/A
KASY, wagi, krajalnice. Najtaniej! /012/ 
292-50-95. 144556/A

KIOSKI, sklepy, hale. /012/264-90-11.

150585/A
KOMIS wyposażenia sklepów, gastronomii. 
Modlniczka 150. /012/ 285-41-67.

133213/A
KOMPUTEROWE zestawy Celeron. /012/ 
63201-03 T50339/A MINISPANIELE. 012/451-84-29. 24805/a

KOTŁY miałowe. 012/387-14-19. 149878/b

KOTŁY Viadrus, Yaillant, Junkers, Dakon. 
Ferroli, Fakora, Camino, inne urządzenia 
CO, CWU. 012/636-83-92. 142080/a

KRATY antywłamaniowe. 012/635-17-47.
143770/A

KRUSZARKĘ do kamienia kupię. /012/ 
264-93-94. 143070/A

MEBLE biurowe Mikomax Vena- tanio, 
0602-75-79-76. 1917/A

MEBLE dębowe, stylowe, stare, stan dobry, 
06 92-744-101. 1915/A

MEBLE sklepowe okazyjnie. 0600-763- 
793. 25037/A

ODKURZACZ Rainbow, mało używany, stan 
idealny. 06 06-97-54-62. 25040/a

PARKIET- oferta świąteczna! Parkiet 7 
x 35- klasa mix, tylko 75 zł; parkiet 7 x 25- 
klasa I, tylko 64 zł; Krak-Parkiet, ul. Brodziń­
skiego 2a, tel. 012/656-25-20. 146363/a

PARKIET tanio, schody produkcja montaż. 
Gwarancja, transport. /012/413-65-52.

144884/G

PARKIET, produkcja. 012/274-54-20.
143460/A

PARKIET, schody tanio. 012/637-50-17
143405/A

PARKIET, sprzedaż, cyklinowanie, układa­
nie, raty, gwarancja, VAT. 012/429-47-30, 
0601-47-17-75 (10.00-18.00)1 144701/A

PARKIET. /012/285-84-73. 143530/B

PIANINO, 0504-64-63-85. 1270/0

PODŁOGA, podbiciówka. /012/655-35-45.
14&734/A

PRASA belownica HSM, mało używana. 
0501-789-445 401/A

PRZECINARKĘ do metalu. 0692-224-277.
15O7O2/A

PRZYCZEPY handlowe typ trafica Kol­
porter. 0501-362-895. 24652/a

SOLARIA, kosmetyki. 012/425-77-99.
144420/A

SOLARIUM. 012/643-01-93. 15242B/A

SOLARIUM. 0501-436-003. 148865/a

SZAMBA betonowe szczelne. Hurt, detal. 
Tel. 048/32-15-351,0602-307-581

108936/B

SZAMBA, tanio. /012/264-93-94. 152669/c

TARCICA dębowa, iglasta, więźby. 012/ 
273-17-75,0606-41-98-45. 140518/A

TARTAK, tarcica, więźby dachowe, usługi. 
012/388-12-84,0606-92-59-92. 145140/C

AKITY. 032/225-01-34. 991/A

BOKSERY - szczenięta rodowodowe, żółte, 
(018)443-43-09. 1708/c

BULLTERIERY szczenięta. /012/421-95- 
06,/012/636-94-78. 24876/a

CANE corso 5-miesięczna suczka po zw.
Eur. 0602-24-61-77. 1190/J

DOGI de Bordoux. /012/ 285-08-11, /012/ 
285-06-77,0602-299-340. 151539/B

DOGUE de Bordeaux. 012/262-40-65.
146315/A

DOMOWA hodowla berneńczyków, sprze­
dam szczeniaki. /012/373-63-93, 0501- 
149-231. 24591/A

„HITT DOG". Profesjonalne szkolenie psów, 
możliwość przechowania. 012/633-90-77, 
0601-405-931, www.tresura.pl 150392/A

KOCIĘTA maine-coon, www.hodowla- 
tiili.prv.pl /012/267-60-81,0604-619-305.

152490/C

LABRADORY szczenięta. Doskonale 
rodowodowe. Hodowla domowa. 018/26- 
87-04 5,06 94-206-298. 152482/A

LABRADORY, (018)353-40-20. 1673/d

OWCZARKI niemieckie. /012/28-38-169.
149691/A

OWCZARKI niemieckie. /012/415-36-79.
151542/A

OWCZARKI niemieckie. 0608-367-507.
151937/A

OWCZARKI szetlandzkie, szczeniaki, 
/018/206-61 -10,0603-048-292. 928/a

RATLERKI miniaturki, szczenięta 
sprzedam. 0502-051-483. 25022/A

RÓŻNE rasy. /012/632-62-14. 150743/A

SZCZENIAKI dorosłe różne 0605-899-569 
34/E

SZCZENIĘTA shar-pei./012/416-10-33.
24791/A

SZNAUCERY miniatury. /012/285-23-16.
22631/A

TCHÓRZOFRETKI. /012/278-43-99.
135197/A

A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. 
A. A. A. A. A. A. A. Auta powypadkowe zde­
cydowanie kupię. 012/281-15-50, 0601- 
17-85-23. 144055/A

A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. 
A. A. A. A. A. A. A. Autoskup rozbite, 
powypadkowe, uszkodzone, gotówka. 
0602-396-366. 946/a

A A. A. A. A. Autoskup, powypadkowe. 
/012/266-59-05. 144332/A

A. A. A. Auta uszkodzone kupię, skorodo­
wane zezłomuję - gotówka. Transport włas­
ny. 0603-58-20-48. 1461/F

A. A. A. Auta uszkodzone zdecydowanie 
kupię- 012/645-03-72,0501-31 -40-97.

142559/A

A Auta kupujemy. /012/421 -60-51, 0501- 
013-790. 144622/B

A Auta powypadkowe lub bez prawa rejes­
tracji z udokumentowanym pochodzeniem. 
/014/6795-730,0501 -635-985. 402/E

A. Autogaz. Szparagowa 21. Tel. 012/650- 
50-32. • 142165/0

A. Autoskup. 012/278-33-06. 1 52265/A

AC, OC (najtaniej). 012/266-17-25, 681- 
33-88. 144993/A

ALARM 30 modeli, blokady, centralne zam­
ki, superpromocja. /012/634-09-01.

145708/A

ALARM, antykradzieżowe zabezpieczenia, 
Konopnickiej 82. /012/ 423-55-44.

145420/B

ALARM. Antykradzieżowe zabezpieczenia. 
NOWOŚCi. 012/411-84-25. . 143838/A

ALARMY od 290,-“Tytan-Lock". /012/266- 
81-76. 144853/B

ALARMY od 290,-. 012/636-55-55.
143377/A

ALARMY, centralne zamki, 012/644-45- 
17, Cienista 12. 143466/A

ALARMY./012/411-59-12. 149971/A

AMORTYZATORY, akumulatory. 012/686- 
10-10. 146376/A

AUTO. Złomowanie samochodów. 012/ 
388-11-57,0602-214-070. 137749/A

„AUTO-BOCHENEK"- kupi Twój samochód 
za gotówkę. 0601-180-434, (0-12)372-04- 
92. 138703/A

AUTOGAZ „BKZAuto" autoryzacja montaż 
raty Politechnika Czyżyny. /012/628-33- 
59. 128310/B

AUTOGAZ „Eko-cars“ montaż, homologa­
cja, sekwencyjny wtrysk gazu. 012/412-90- 
61. 129581/A

AUTOGAZ „Ekocars" profesjonalny mon­
taż. 012/292-50-89. 145894/a

AUTOGAZ „Fugazi", ul. Lindego 5. Auto­
ryzacja: Fiat, Kia; raty, homologacje. Najs­
tarszy zakład w Krakowie. Tel. 012/638-66- 
44. 110041/A 

AUTOGAZ „Fuks", autoryzowany serwis, 
homologacja montażu. 012/655-89-57.

T43249/A

AUTOGAZ „Gaz-Hurt-Patola". Homologacja. 
Raty. 012/413-88-21. 141605/A

AUTOGAZ „Kemar" Raty, Żółkiewskiego 
30. (0-12)421-43-44. 145069/A

AUTOGAZ „Motogaz" autoryzacje, homolo­
gacje. Plaszowska 22.012/296-04-36.

142149/A

AUTOGAZ autoryzacja, homologacje, raty, 
promocje, kupony wypoczynkowe. Gręba- 
łów, ul. Geodetów 18B. 012/645-55-87, 
0601-541-601. ■ 148714/a

Zchiowych.

i spokojnych Świąt

zyczy

Inter Auto
AUTOGAZ całkowita promocja. 012/267- 
28-08. 134787/A

AUTOGAZ Dauna 33, montaż, serwis, ho­
mologacja, raty, samochody zastępcze na 
czas montażu, czynne 8.00-19.00, 
012/265-71-14. . 012/265-21-21,
012/26 5-21-20. 143763/a

AUTOGAZ montaż, raty. 012/278-56-09.
146256/A

AUTOGAZ montaż, serwis, raty. Promocja. 
0503-461-261, (012/425-53-04 po 
17.00). 148419/A

AUTOGAZ, autoryzacja, homologacja. Raty. 
Promocja. Gardowskiego 30../012/658- 
79-18. 143612/A

AUTOGAZ, hurtownia. 012/655-47-22.
129582/A

AUTOGAZ. 012/656-12-99 certyfikaty, 
raty, Długosza 8. 146150/A

AUTOKONSERWACJA Batowice. Myjnia, 
tłumiki. 012/412-81-52. 142638/a

AUTOSZYBA, Łokietka 141, 012/635- 
20 00. 17504/A

AUTOSZYBY Jaan. (0-12) 648-55-54. 
Sprzedaż, montaż, naprawa, przyciemnia­
nie. Os. Kombatantów 16. 132088/A

AUTOWYPOŻYCZALNIA. 012/638-61-16.
143402/A

B. (Autoskup). 012/388-59-34,0502-522- 
388. 145013/A

C. Kupujemy samochodoy (gotówka). 012/ 
638-07-40,012/388-53-14. 146638/a

Sprzedam
s ■ a m o--

Kupię 
chód

I 509676

tylko 80 gr

DZIENNIKPOŁSKI

Promocja dotyczy 

ogłoszeń drobnych 

sprzedaży i kupna samochodu 

w poniedziałkowym dodatku 

„Jeżdżę z Dziennikiem”za słowo + VAT

CHŁODNICE naprawa, sprzedaż. Albańska 
44.012/655-29-37. 151930/A

CINOUECENTA Seicento, Corsa, Daewoo, 
kupię. 012/276-80-70. 23593/D

CINOUECENTO kupię. 012/425-78-88. 
0501-32 3-217. 144756/a

CZĘŚCI używane. 012/266-77-47. 146691/a 

FAVORIT Felicia, Punto, Uno kupię, 
012/276-80-70, 23593/A

FAVORIT kupię. 012/425-78-88, 0501- 
323-2 1 7. 144874/A

H. Autokomis kupuje samochody (gotów­
ka). 012/647-39-67,0501-322-188.

150166/A

HAKI holownicze./012/266-81-76.
144853/A

KAŻDE kupię (gotówka). 012/388-59-34, 
0502-522-388. 145009/A

KOMIS skupuje, najwyższe ceny. /012/ 
648-19-79,05 02-210-50*6. 145369/e

KOMIS skupuje. /012/ 418-23-65, 
0603/207-431. ■- 147023/A

KUPIĘ Fiata 126p, do remontu. 0600-686- 
520. 151899/A

KUPIĘ Polonez, Cinquecento, Uno, 126p, 
Favorit, Daewoo. 012/657-79-21. 150076/a

KUPIĘ Volkswagen Sharan 1.9 TDI do 
50.000 zł nowy model, pełne wyposażenie. 
0601-468-251. 152609/a

NIVA 1998; Uaz 1988, gaz. 0604-48-55- 
47. 24926/A

OPONY akumulatory sprzedaż, wymiana 
„Centrogum“./O12/636-54-24.

143790/A

OPONY zimowe bieżnikowane! Serwis 
opon. Amortyzatory. /012/658-65-41, 
/012/418-26-89. 146527/b

OPONY, felgi używane zachodnie. 012/ 
643-49-05. 147050/a

OPONY, serwis, tanio, raty. 012/656-17- 
79. 144797/A

POLONEZ 1998 sprzedam. 0501-530- 
860. 151803/A

POLONEZA Caro kupię. 012/284-11-85.
144058/A

POLONEZA kupię. 012/425-78-88, 0501- 
323-2 1 8. 144762/A

POLONEZA kupię. 012/425-81-81, 0501- 
323-217. 144768/A

SPRZEDAM Chrysler PT Cruiser 2.0,2001 
rok, 108.000 przebieg, wersja limited. 
0603-126-024. 1518O8/A

TŁUMIKI, 69 złotych, Prądnicka- wiadukt.
/012/623-79-44. 145206/A

UBEPIECZENIA AC, OC. (najtaniej) Brono­
wicka 73. /012/638-07-40. 146641/c

UBEZPIECZENIA (najtaniej). 012/655-17- 
02. 144056/A

WULKANIZACJA opony bieżnikowane: 
czynne 8.00-22.00 (Mateczny). 012/267- 
48-40. 149287/A

www.automarket.krakow.pl
111867/A

ZŁOMOWANIE atrakcyjna promocja! Za­
świadczenia. Odbiór od klienta. 0603-582- 
048. 1461/E

ZŁOMOWANIE gratis, tani transport 0609- 
314-995,012/278-64-13 106271/A

ZŁOMOWANIE samochodów, promocja. 
012/266-79-93. 142612/a

ZŁOMOWANIE. Zaświadczenia. Transport 
gratis. /012/281-60-41. U6791/A

ALARMY Fox. 012/411-59-12. 128765/a

AUTOGAZ. Hurtownia. Tel. 012/638-15-43.
143982/A

AUTOGAZ. Montaż, wtrysk gazu. 012/410- 
60-45. 141601/A

AUTOKONSERWACJA „Rust Check" Val vo- 
line../012/633-00-54. 149765/a

AUTOWYPOŻYCZALNIA korzystnie. 
012/292-41-09. 144552/A

MYJNIA ręczna, tapicerki. 012/278-61-49.
142184/A

RESORY serwis./012/278-61-49. ’ 
141889/A

WYPOŻYCZALNIA aut. /012/286-32-60,, 
0604-775-254. 150299/A

WYPOŻYCZALNIA aut. /012/413-04-3Z
148878/A

A, A. A. A. A. A. Agencja poszukuje pilnie 
mieszkań. Szybka sprzedaż, wynajem ■ 
(www.nieruchomoscipolskie.gratka.pl), 
012/428-13-20 145527/A

A A. A. A. A. A. Drążkiewicz (licencja). 
Poszukujemy lokali do sprzedaży, wynajmu. 
012/413-11-22. 98560/A

A. A. A. A. A. Sprzedaż, wynajem. 012/ 
423-47-03, www.lekawski.krakow.pl 

139015/A

A. A. Mieszkania, sprzedaż, wynajem. 
/012/ 636-60-04. 25033/A

A Amon sprzedaż, wynajem. 012/636-16- 
77. 129573/A

A „Aneks", licencjonowane pośrednictwo 
kupi, sprzeda, wynajmie. 012/63’8-29-50 
www.anekskrakow.pl 143380/A

A. Apartamenty, atrakcyjne mieszkania 
wynajmiemy. 012/423-14-00. 145532/A

A Atrakcyjne superstand. 4-pokojowe, cen­
trum Dębnik wynajmie właściciel. 0601- 
482-629,012/647-60-22. ' 147090/A

A Dąbrowska. /012/ 422-93-89.
144254/A

A Prądnik nowe, 235.000,-. 0507-793- 
227. 145538/A

ABSOLUTNA okazja, własnościowe lub 
dziedziczne od 23.000. 012/276-59-57, 
0505-063-800. 144210/A

APARTAMENTY, Internet gratis. 012/638- 
32-10. 142809/B

ATRAKCYJNA lokalizacja, Wola Duchacka, 
puste, trzypokojowe sprzedam. /012/429- 
23-13. 152747/A

ATRAKCYJNE mieszkania: Krowodrza, 
Prądnik, Ugorek, Dąbie, Płaszów, Kurd- 
wanów, Prokocim, Nowa Huta, sprzedamy. 
012/428-13-20. 145534/A

ATRAKCYJNE nowe mieszkania za 29.000. 
012/653-04-04,0505063-800. 146309/A

ATRAKCYJNE nowe, Grzegórzki, 85- 
metrowe, Prądnik, sprzedamy. 012/428- 
13-20. 145539/A

BIUROWE 40 i 90 m!, Smoleńsk 22, do 
wynajęcia. /012/422-26-32, 0601-51-13- 
32. 24295/A

BOCHNIA nowo wybudowany obiekt o 
powierzchni 600 nr do wynajęcia. 0502- 
39-38-94. 383/0

CENTRUM, użytkowy 185 mz, parter. 0600- 
989-368, (9.00-19.00). 24348/a

CHRZANÓW mieszkanie 56 m2 sprzedam. 
032/754-12-21. 24974/A

DĘBICA. Sprzedam mieszkanie 4-poko­
jowe. Możliwość kupna garażu. 014/677- 
95-44,0606-924-211. 713/A

DO wynajęcia 105 m2, (każda działalność), 
Dywizjonu 303. 0501-714-045, 012/285- 
05-64. 144597/A

http://WWW.NARTY-KRAKOW.PL
http://www.tresura.pl
http://www.hodowla-tiili.prv.pl
http://www.automarket.krakow.pl
http://www.nieruchomoscipolskie.gratka.pl
http://www.lekawski.krakow.pl
http://www.anekskrakow.pl
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MIESZKANIA CZYNSZOWE

al. 29-listopada / ul. Ks. J.Meiera 
ul. A.J.Zaluskich , os. Oświecenia 
ul. Mogilska / ul. Zaleskiego_____

MIESZKANIA WŁASNOŚCIOWE 
DOMY JEDNORODZINNE

GÓRKA NARODOWA - 
okolice al. 29 Listopada /ul. Ks.Meiera /

PRZEDSIĘBIORSTWO WIELOBRANŻOWE
TOWARZYSTWO BUDOWNICTWA SPOŁECZNEGO

NOWE MIESZKANIA

DO wynajęcia dla firm mieszkanie Kraków 
Śródmieście, kamienica, pierwsze piętro, 
100 m2, ogrzewanie, winda, piwnica, od 
01.2003. Kontakt: 0606-147-361. 714/a

DO wynajęcia dwupokojowe Kobierzyńska 
lub Prokocim 658-53-93 i 5248b/A

DO wynajęcia dwupokojowe, 44 m2, Polana 
Żywiecka. /012/278-27-46 po 19.00, 
05 02-64-70-17. 151543/A

DO wynajęcia piętro domu. /012/278-58- 
77. 151310/A

DO wynajęcia samodzielny lokal 56- 
metrowy na salon fryzjerski, gabinet stoma­
tologiczny lub dermatologiczny obok działa­
jącego salonu kosmetycznego. /012/632- 
71-12,0601-864-344. 150727/a

DWUPOKOJOWE 43 m2 do wynajęcia, 
dwupokojowe 43 m2 sprzedam. Bieńczyce 
012/284-98-50. 152195/A

DWUPOKOJOWE, komfortowe wynajmę, 
ul. Augustynka Wichury (Składowa). /012/ 
278-21-70. 151989/A

FIRMA posiada lokal biurowy do wynajęcia. 
/012/637-82-71,0601-40-80-02. 24730/A

Pośrednictwo Nieruchomości 
KRAKÓW, ul. Królewska 26/3 

tel. (012) 632 08 40,42185 39

Działki do sprzedaży:
- okol. Łokietka - ok. 20 arów, 
Budowlana, 226.000 zł

- ul. Pylna - 11 arów, budowlana, 
równ. 75 USD/m

- Bielany - 37 arów, budowlana, 
równ. 75 USD/m

NOWE MIESZKANIA:
UL. PIELĘGNIAREK

www.chmura.com.pl

:g

GABINET wynajmę. /012/656-13-59.
151508/A

KAWALERKA po remoncie do wynajęcia, 
centrum. 600 zl. 0501-406-348.

24996/A

KUPIĘ garsonierę lub małe mieszkanie, 
Śródmieście, Krowodrza. Bez pośredników. 
0606-92-48-31. 24988/a

KUPIĘ mieszkanie. 012/643-58-21.
144039/C

KUPIĘ własnościowe jednopokojowe do 
57.000,-, Złocień, inne. 0501-36-35-77.

151866/A

KWATERY pracownicze, turystyczne. 012/ 
644-13-66. 142650/A

KWATERY przytulne pokoje gościnne 
również na godziny. /012/42-701-42, 
05 06-112-610. 151468/A

LOKAL 150 m2, Zakopiańska, do wynaję­
cia. 0601-43-63-18. 151287/a

LOKAL 40 m2, ul. Fiołkowa, na biuro, sklep, 
gabinet, usługi, wynajmie lub sprzeda właś­
ciciel./012/417-33-71. 25030/A

LOKAL 8 m2, okno wystawowe, ścisłe cen­
trum, na biuro lub sklep, 1500 + VAT wyna­
jmie właściciel. 0691-025-263, /012/421- 
55-44 PO 18.00. 25038/A

LOKALU do 30 m2, okolice Królewskiej, 
poszukuję. 05 02-027-727. 152064/a

LOKAL użytkowy, podpisana umowa 
dzierżawy na 10 lat, sprzedam. 0604-21- 
98-52: 152002/a

MAŁE apartamenty w Krakowie na osiedlu 
Oficerskim (ul. Dukatów), gotowe do 
odbioru, 3.500 zl/m2. Informacja: 012/631- 
44-20,0602-414-065. 152035/A

MAŁE mieszkanie kupimy. /012/432-28- 
90,0505-100-517. 151443/B

MEBLOŚCIANKĘ okazyjnie. /012/411-49- 
11. 152060/A

OKAZJA, Starowiślna,' 78 m2, 160.000,-.
05 05-100-517. 151443/A

OKAZYJNIE odstąpię sklep na ulicy Flori­
ańskiej, 21 m2, oficyna. 0502-052-214.

24967/A

PODGÓRZE, nowe mieszkania (nadbu­
dowa kamienicy), bezpośrednio sprzeda 
właściciel. 0501-383-386. 151861/A

POKOJE. /012/658-37-98. 149738/A

POKÓJ do wynajęcia. /012/645-82-85.
• 146137/E

POKÓJ spokojnej. /012/653-22-21.
151858/A

POSZUKUJĘ lokalu handlowego do wyna­
jęcia. 0600-260-810,
teksar@poczta.onet.pl isi84o/a

POSZUKUJĘ mieszkania. /012/636-60- 
04. 25033/B

POSZUKUJĘ współlokatora studenta od 
01.01.03./012/387-10-77. 152548/A

SPRZEDAM mieszkanie 55 m2. /076/844- 
57-11. 143725/A

SPRZEDAM nowe 1-pokojowe, ul. Mitery. 
Tel. 0608-554-053. 150908/A

TBS kupię. 012/633-75-35. 24759/A

WŁAŚCICIEL wynajmie mieszkania: 54 m2 
i 19 m2, ul. św. Jacka. 0505-163-521.

25020/A

WWW.TW0JD0M.ICENTER.pl 012/643- 
76-60,680-50-30. 144548/b

WYCENA. /012/632-41-29, 0601-43-35- 
75. 142816/A

WYDZIERŻAWIĘ lokal usługowo- handlowy 
100 m2 Kraków- Żabiniec ul. Konecznego. 
06 02-457-974 . 383/E

110 m2 ul. Sucha sprzedam, wynajmę. 
012/626-24-34. 150963/a

A A. Sprzedaż, wynajem. 012/423-47-03, 
www.lekawski.krakow.pl 138942/a

A Administracja. Tel/ fax /012/655-70-22, 
0502-530-998. 151384/a

ADMINISTRACJA Domów „Lokia". /012/ 
421-83-11. 142121/c

ADMINISTRACJA, porady. „Dagoba"/012/ 
292-64-75. 151443/0

ADMINISTROWANIE i zarządzanie nieru­
chomościami. /012/423-13-12. 24886/A

ADMINISTROWANIE, zarządzanie wspól­
notami mieszkaniowymi, budynkami 
komercyjnymi i nieruchomościami. Licen­
cja państwowa. 012/296-34-57, 012/296- 
34-58, fax 012/656-64-30. 144819/a

BUDOWLANA, 40 a, Balice. 0606-448- 
689. 146495/A

BUDOWLANE. /012/632-59-79. 149208/G

KUPIĘ dom okolice Błoń, Wola, Salwator. 
0601-51-13-32. 24293/A

KUPIĘ działkę komercyjną. 0502-522-388.
144985/A

SPRZEDAM dwuletni dom do zamieszka­
nia. 012/292-54-71. 149824/B

SPRZEDAM działkę przemysłową (kieru­
nek Skała). 0600-070-000. 148079/a

SPRZEDAM lub wydzierżawię działkę 2,70 
ara z domem 100 tn2. /012/415-69-89.

148376/A

www.flat.pl 150681/A

WYCENA. /012/632-41-29, 0601-43-35- 
75. 142816/B

ZABIERZÓW zach. Kraków, sprzedam 
działkę budowlaną, uzbrojoną, zamienię na 
samochód. /012/28 5-11-97. 152015/A

LEGITYMACJA AE, Grzegorz Chamielec.
152678/A

LEGITYMACJA AGH, Łukasz Wojnicki.
152519/A

LEGITYMACJĘ PK, Agnieszka Sowińska.
25026/A

LEGITYMACJĘ PK, Maja Kwaśniewska.
25021/A

PIOTR Malota, legitymacja PK. 152689/a

PRAWO wykonywania zawodu pielęgniarki 
nr. 12358, Beata Latosińska, wydane: UW 
w Katowicach. 152659/A

najlepszy

ŚRODEK 
na reklamę
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A A. „Max-Relaks Venus“ Klub, Wybickiego 
0506-92-73-32, Grzegórzecka. 0506-92- 
73-06. 142283/F

A Ars Amandi Night Club. /012/413-83-41. 
146030/A

A Prezydencką limuzyną do ślubu, Merce­
desem S-Klasse. 0501-575-461 147598/a

ATRAKCYJNE wesela, sylwester. Restaura­
cja „Las Wolski"./012/425-22-91.

152368/A

BALONY, artykuły sylwestrowe. 0602-660- 
984. 147008/A

BANKIETY weselne, cateringi. 012/430- 
09-67. 24446/A

BANKIETY, wesela, wypożyczalnia naczyń. 
/012/647-83-73, /012/278.-35-10.

148093/A

DJ, orkiestra, wideofilmowanie. /012/292-
07-00. 148951/A

DZIECI - sylwester w Lalkowie. 012/633- 
00-59. 152418/A

FOTOATELIER. Śluby. Promocja. 012/649- 
46-02. 149832/A

FOTOGRAFIA ślubna. 0502-088-949.
151135/A

FOTOGRAFIA ślubna. 0607-915-521.
143221/A

MERCEDES okularnik śluby. 012/645-68- 
96. 152273/A

MUZYKA. 012/386-35-66. 150264/a

ORKIESTRA profesjonalna. /012/272-11- 
27. 149996/A

ORKIESTRA, profesjonalna. /012/636-13- 
78. 24383/A

ORKIESTRA. /012/388-56-56. 145283/a

ORKIESTRA. /012/654-72-20. 143106/A

ORKIESTRA. 012/633-62-50, 0607-512- 
446. 149801/A

ORKIESTRA. 012/635-16-72. 23916/A

PRZYJĘCIA, wesela 70,00,-. 012/415-09- 
82,012/412-18-72. 145931/A

RESTAURACJA „Eden". Wesela, bankiety, 
przyjęcia okolicznościowe. /012/638-64- 
20. 140981/A

RESTAURACJA „Srebrna Góra" wesela, 
bankiety, imprezy okolicznościowe. 012/ 
429-71-23. 129565/A

STUDIO fotograficzne, śluby. 012/69-13- 
309. 146809/A

SYLWESTER - tanio! Tel. 012/652-73-09, 
012/656-24-27. 149471/A

SYLWESTER 2002 w hotelu „Logos". 
012/631-62-05. 24995/A

SYLWESTER Polibuda Pub. ul. Warszaw­
ska 14.012/63-39-59. 14960B/A

SYLWESTER w hotelu „Kazimierz" promo­
cyjna cena, co 8 bilet gratis, Miodowa 16. 
/012/421-66-29. 151865/A

SYLWESTER wesela tanio. /012/413-67- 
50. 139332/A

SYLWESTER, 130.-/osoba. /012/643-03- 
24./012/412-18-72. . 145328/A

SYLWESTER, Dom Wędkarza, zespół, 150,-. 
012/267-09-50,0604-427-385. 23996/a

SYLWESTER, restauracja centrum, 140,-. 
012/431-14-31. 23997/A

SYLWESTER, restauracja, centrum Krako­
wa./012/430-21-30. 23448/A

SYLWESTER, wesela, przyjęcia do 160 
osób. Dancingi. Klimatyzacja. Restauracja 

.„Śląska" 012/633-07-15. 143264/a

SYLWESTER, wesela. Restauracja „Marga­
rita", 012/419-28-71. 151377/a

SYLWESTER. /012/681-37-23. 144102/B

SYLWESTER. 012/685-01-80, 0607-31-
81-36. 150635/A

SYLWESTER. Dwupoziomowa sala, „ma­
giczne miejsce". Hotel „Kazimierz", Miodo­
wa 16./012/421-66-29. 135268/B

TORTY piętrowe, okolicznościowe. Cukier­
nia Michalscy. 012/637-73-35. 143166/A

„VIDE0AAS“ - cyfrowe wideofilmowanie, 
komputerowy montaż, DVD, DJ, wodzirej, 
orkiestra, limuzyny ślubne. /012/292-07- 
00,0601-47-27-66. 148951/e

VIDEOAAS. /012/292-07-00. 152145/G

WESELA 70,- profesjonalnie. 012/647-21- 
31,503-949-713. 142313/A

WESELA Balice. Restauracja „Kmita". 
012/285-20-60,411-41-10. 143448/c

WESELA od 30 osób. /012/415-13-91, 
0601-43-15-80. 144958/a

WESELA oryginalne wnętrze, bogate me­
nu./012/278-21-46, 0601-098-160.

146848/A

WESELA, restauracja, tanio. 012/267-09- 
50. 24906/A

WESELA. /012/681-37-23. 144W2/A

WIDEOFILMOWANIE, tanio. /012/647-05- 
29. 146927/A

WIDEOFILMOWANIE. /012/648-64-90.
151784/A

WIDEOFILMOWANIE. 012/649-51-17.
144078/A

WIDEOFILMOWANIE profesjonalnie./012/. 
645-91-94. 152102/B

WILGILIA w karczmie lub w państwa firmie. 
/012/ 278-21-46,0601-098-160.

' 146848/B

WWW.MERCEDES-OKULARNIK.SLUBY. 
PRV.PL 012/28-11-811. 149037/A

WYPOŻYCZALNIA „Bankiet", naczynia. 
012/659-05-51. 144711/A

WYPOŻYCZALNIA dziecięcych strojów kar­
nawałowych. /012/412-34-66, 0605-421- 
178. 149368/A

WYPOŻYCZALNIA naczyń (arcopal), obru­
sów. 012/645-66-21. 147922/A

WYPOŻYCZALNIA strojów karnawałowych, 
Huta. 05 02-442-120. 152070/a

WYPOŻYCZALNIA strojów karnawałowych. 
0602-660-984. 147010/A

A Agnes, Tarot, Bosacka 5. /012/421 -35-
65 1 0.00-18.00. 151537/A

ANALIZA losu osobowości, astrologia, nu­
merologia, tarot. /012/411-99-13, 0600- 
616-729. 149941/A

ASTROLOG. Andrzej Jamróz. /012/623-
78-12. 152476/A

JASNOWIDZ. /012/431 -19-61. 24575/b

WRÓŻKA. /012/292-62-25. 151807/A

WRÓŻKA. /Ó12/413-40-39, 0601-404-

254. 141270/A

Szczegółowe informacje pod nr. tel. (012) 619-91-45.

A A. Anteny telewizyjne, satelitarne. Sprze­
daż, montaż, raty. Autoryzowany dystrybu­
tor, serwis Cyfra*. ul. Syrokomli 24. 012/ 
427-15-99,0501-69-82-15. 152406/a

A Anteny telewizyjne, satelitarne, alarmy, 
sprzedaż, montaż. Lindego 1, 012/626-59- 
59,0604-466-136. 148422/A

ALARMOWE instalacje, monitoring, wideo- 
domofony. Profesjonalne doradztwo. 
www.cs.krakow.pl /012/420-19-11, 0609- 
611-918. 147731/A

ALARMOWE systemy. Raty. /012/423-55- 
44. 145420/A

ALARMY, rolety, kamery. 0502-025-055.
144259/A

ANTENY, wszystko. 012/647-85-26.
146021/A

ANTENY./012/656-48-85. 147240/a

ANTENY. Cyfra, Polsat, zbiorcze/012/430- 
66-47. 151818/B

ANTYWŁAM, alarmy, zamki, drzwi. 012/ 
387-25-00. 148538/A

ANTYWŁAM, atestowane zamki, tapicerka. 
Najtaniej. /012/415-42-87. 151847/A

ANTYWŁAM, atestowane zamki, tapicerki.
/012/421.-83-06. 151996/b

ANTYWŁAM. drzwi. Raty. Promocja. 0501- 
47-11 -33,012/411 -84-25. 143834/a

ANTYWŁAM., atestowane zamki, tapicerki 
„Tempo". .012/267-13-00, 649-71-51, 
06 05-269-211. 143164/a

ANTYWŁAM., montaż zamków. 012/451- 
82-22,0604-139-509. U6577/A

ANTYWŁAMANIOWE kraty, rolety, drzwi. 
012/635-17-54. ■ 143774/A

BALUSTRADY ogrodzenia, kraty. 012/635- 
17-54. .' 143767/A

BRAMY garażowe. Automatyka. Promocja! 
„Bramen". /012/273-06-62. 146850/a

BRAMY przesuwne, ogrodzenia. /018/ 
332-12-45, 145356/A

BRAMY zwijane, segmentowe. 012/261-
09-46. 144801/A

CYKLINIARKI, elektronarzędzia wypożycza 
Fachman 012/644-01-73, Kolorowe 35.

142625/A

DOMOF. Domofony. 012/645-18-97.
139249/A

DOMOFONY serwis. /012/ 412-27-79, 
0501-073-552. 146405/a

żaluzje

doradztwo 
produkcja 
montaż

RATY!

BRAMY - AUTOMATYKA

ROLET¥

“INTECH” Kraków, ul. Wrocławska 76 
tel./fax (012) 634-11-96
Nowy Targ, ul. Na Równi 36a
tel./fax (018) 266-21-66, www.intech-krakow.pl

DRZEWA ścinanie wywóz.0601-948-402.
152734/A

DYSTRUBUCJA materiałów reklamowych. 
012/265-72-67. 134514/A

E. Elektroawaria. 012/647-33-17. 152271/A

E. Elektryk. /012/636-94-41. 148943/a

ELEKTROAWARIA. /012/429-58-68.
150368/A

ELEKTROAWARIA elektroinstalacje. 012/ 
267-69-48. 143654/a

ELEKTROAWARIA. 0692-192-549.
24501/A

ELEKTROAWARIE. 0505-737-417, 012/ 
644-12-83. 148346/A

ELEKTROINSTALACJA. /012/276-73-86, 
0601-86-45-30. 141110/A

ELEKTROINSTALACJE fachowo. 012/ 
647-30-54,0501-340-279. 150684/a

ELEKTROINSTALACJE, ogrzewania, przy­
łącza, remonty, odgromy. 012/269-71-90.

144823/A

ELEKTRYK express. /012/ 423-42-45, 
0604-828-907. 144974/A

G. Autoryzacja Ariston Junkers (montaż). 
/Ol 2/637-68-57. 24557/a

G. Awaria. Piecyki. 012/636-26-61.
149977/8

GAZ całodobowo, hydraulika, piecyki. 
012/637-68-57. 23461/a

GAZ, piecyki, szczelność, hydraulika. 
Junkers z montażem. 012/411-96-25, 
0603-166-878. 151942/A

GAZ, piecyki. 012/427-23-43, 0609-530- 
502. 24977/A

HYDRAULICY, piecyki, wodomierze. /012/ 
656-23-38. 147104/A

HYDRAULIK. 012/643-08-83. 147083/a

HYDRAULIKA gaz, uprawnienia, całodobo­
wo. 012/645-94-06. 151724/A

HYDRAULIKA przeróbki. 012/421-62-54.
23638/A

HYDRAULIKA, awarie. 012/636-51-77.
151631/A

HYDRAULIKA, pogotowie. /012/423-23- 
95. 150343/A

HYDRAULIKA, przeróbki, wodomierze, 
wymiany instalacji. 012/411-96-25.

151946/A

WSZYSTKIE OGŁOSZENIA DROBNE , . .MTi=DMi=nii=również w INTERNECIE
WWW

i
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HYDRAULIKA. Awarie./012/649-92-60.'
148665/A

HYDRAULIKA. Awarie. 012/280-54-58.
23638/D

HYDRAULIKA. Przeróbki. 012/634-40-20.
23638/C

HYDRAULIKA. Przeróbki. Awarie. 0605- 
599-144. 23638/B

INSTALACJA i konserwacja sieci tele­
informatycznych w szerokim zakresie. 
0604-255-352, ekwiecien@poczta.fm

151487/a’

INSTALACJE c.o., gaz, sanitarne. 0602- 
597-415,/012/657-84-65. 143586/a

INSTALACJE wod. kan„ gaz, c.o.. 
/012/413-16-60,/012/283-97-25.

142698/A

KOMINKI. 05 03-554-879. 148331/a

KOMPUTEROWE pogotowie. 0501-075-
200. 148807/A

NAJNIŻSZE CENY SZAF 
Z DRZWIAMI PRZESUWNYMI 

!! 10 LAT GWARANCJI!! 
!!! RATY 0% !!!

SPRAWDŹ NASZE CENY
KRAKÓW Cystersów 3A 413-83-45 
ul. Łobzowska 19 (012) 633-96-99 
D.H. WANDA 648-50-66 wew.12 
Centrum Handlowe M1

KRATEK. 012/635-21-55. 143761/A

KRATY antywlamaniowe. 012/635-17-47.
143753/A

KRATY najtaniej. 012/635-17-54. 143755/A

KRATY rolety, „Metal-Styl". 012/658-03- 
93. 143623/A

KRATY rozsuwane. 012/635-21-51.
143757/A

KRATY. 012/420-81-10. U3777/A

MEBLE kuchenne, pokojowe, zabudowy. 
„Męblirt", Starowiślna 37, /012/429-52- 
00. 24780/A

MEBLE na wymiar. 012/411-55-82.
148613/A

MEBLE wyrób, nietypowe zabudowy, kuch­
nie, szafy. 012/636-35-06. 143387/a

MYCIE okien, sprzątanie. /012/415-72-01.
141212/B

ODŚNIEŻANIE sprzątanie parkingi, chodni­
ki, podwórka, VAT. 0601-948-402.

152734/B

OKNA, naprawy, uszczelnianie. /012/633- 
70-35,0603-501-145. 151781/A

P. Panel podłogowy, ścienny (piętnasto­
letnia gwarancja), szafy. Flizy. Terakota. Ek­
spresowo! /012/642-20-48. 152667/a

P. Panel podłogowy, ścienny, remonty, 
adaptacje, szafy, flizy, wylewki. Tanio, szy­
bko. 012/633-35-77, VAT. 145661/A

P. Panelarz, parkiety, schody montaż. 
/012/413-65-52. 144884/F

PANELE, montaż 5 zł. 0600-321-578.
142043/A

PANELE, remonty. 012/451-36-33.
144020/A

PARKIETY. Układanie, cyklinowanie bezpy­
łowe, polerowanie. 012/388-12-84, 0606- 
92-59-92. 145140/B

PRZEPISUJEMY. /012/ 658-44-77.

146476/A

PRZEPISUJĘ. /012/658-99-07. 146813/A 

PRZEPISYWANIE błyskawiczne. 012/430- 
W-91,0605-764-969. 23754/A

PRZEPISYWANIE prac./012/636-45-10.

147222/A
PRZEPROWADZA Adam. /012/637-49-16.

24623/A
PRZEPROWADZA Avia. /012/636-61 -63.

23653/A
PRZEPROWADZA biura, mieszkania, cięż- 
le urz4dzenia, kasy pancerne, fortepiany, 

Przechowanie mebli, pojemniki bezpłatne. 
.Kjng-Poi". 012/656-29-11, 423-51-50, 
0601439015. ,43463/a

PRZEPROWADZA fachowo, Warczyński, 
p°jemniki./012/634-44-03. 149131/A

012/4^^°^ mieszkania, biura 
Dflrt 21 w kraiu'za granicę, trans- 
urzad fortepianaw’ kas pancernych, 

Pr7o wypożyczalnia pojemników. 
421 64?'' Sare9° 8 t8-00'16'00)' 012/ 

'U2- 152409/A

PRZEPROWADZKI biur, mieszkań, pianina.
012/636-78-05,0691-732-311. 1524OZ/A

PRZEPROWADZKI biur, mieszkań. Trans­
port pianin, kas pancernych, ciężkich 
urządzeń. Andrzej Boroń. 012/644-27-38.

142630/A

RENOWACJA antyków. /012/423-11 -49.
149054/B

RENOWACJA antyków. 0604-684-398.
143056/A

ROLETY kraty, „Metal-Styl". 012/658-03- 
93. 143618/A

ROLETY najtaniej. 0-600-701-343. 629/a

ROLETY tekstylne. 012/261-09-65.
144806/A

ROLETY zewnętrzne, blokada w skrzyni 
gratis. 012/261-09-60. i44830/a

SCHODY, parkiet, produkcja, montaż 
/012/413-65-52. 144884/J

SCHODY./012/266-19-81. 142994/b

SPRZĄTANIE pomieszczeń, posesji. 0503- 
763-675. 146505/A

SPRZĄTANIE. /012/415-11-34. 141212/A 

STOLARSKIE. /012/266-19-81. 142994/a 

STOLARSKIE. 012/653-25-40. 142384/a 

SZAMBA, studnie, wykonuję. /012/264- 
93-94. 152669/B

SZKLARSKIE całodobowo. /012/636-31- 
51. 143193/A

SZKLARSKIE pogotowie najtaniej. 012/ 
649-15-94. 142648/A

SZKLARSKIE pogotowie. /O12/655-90-06.
138589/B

SZKLARSTWO, całodobowo. 012/425-71-
20. 142645/A

SZKLARZ, dojazd gratis. 012/644-27-07.
117843/A

SZKLARZ./012/4 2 5-63-38. 138589/a

SZKLARZ. 012/644-13-63. 144052/A

ROLETY
Blokada w skrzyni gratis!!!

BRAMŁ 
segmentowe i zwijane 

ŻALUZJE 
pionowe i poziome

(12)261 09 03
(12) 636 12 73
(14)611 57 80
(14) 686 13 52

(0) 602 61 22 09

Kraków,ul. Puszkarska 7 
ul. Chełmońskiego 11a 
Bochnia, ul.Kowalska 5 
Brzesko, ul.Mickiewicza 31 
O/Tamów, Paleśnica 91 
Nowy Targ, ul.Na Równi 33 (18) 266 61 42 
Jasło, ul.Kościuszki 63 (13) 448 15 05

ŚLUSA. A. A. Awaria całodobowa, zamki. 
/012/417-35-85,0501-425-022. 142081/A 

ŚLUSA. A. Awaria całodobowa, zamki. 
/012/412-46-12. 142081/B

ŚLUSA. Awaria, atestowane zamki. /012/ 
415-42-87. 151847/B

ŚLUSARSKO-spawalnicze, montaż zam­
ków, awarie. /012/ 38-82-954, 0606-112- 
987. 145416/A

ŚLUSARSKA awaria, montaż zamków. 
012/451-82-22,0604-139-509. 146579/A 

ŚLUSARSKIE pogotowie całodobowo, 
awarie, mieszkania, samochody. 0503-94- 
94-57. ■ 151615/A

ŚLUSARSKIE zadaszenia, kraty. 012/451- 
78-40. 149776/A

ŚLUSARSTWO, montaż zamków, awarie. 
012/636-78-05,0691-732-311. 152405/a 

TAPICER u klienta. 012/657-24-81.
151826/A

TAPICER, drzwi zabezpieczenia. /012/ 
421-83-06. 151996/A

TAPICER. 012/638-61-16. 143399/A

TAPICERSTWO, zamówienia, renowacje. 
012/411-55-82. 148619/a

VIDEOAAS./012/292-07-00. 148951/g

VIDEOALFAFILM. 012/648-01-95, 0502- 
612-512. 146188/A

VIDEOANG, wideofilmowanie, kompu­
terowy montaż, DVD./012/262-04-36.

138428/A

WIDEOFILMOWANIA cyfrowo, DVD. /012/ 
632-33-46. 24735/A

WIDEOFILMOWANIA. /012/648-48-18.
146615/A

WYCINKA drzew. 0601-539-931. 143739/A

ZABUDOWA balkonów, aluminium. 012/276- 
16-62,0501-248-975, www.alumark.krakow.pl 

147408/A

ZABUDOWA balkonów, zadaszenia. /012/ 
685-54-19. 150377/A

ZABUDOWA balkonów. 012/637-82-40, 
0605-439-605. 141586/A

ZŁOM, wywóz, skup. /012/413-69-00.
23981/A

ŻALUZJA, roleta, najtaniej. Zakopiańska 
58./012/290-71-28. 144042/A

ŻALUZJE poziome, pionowe, plisowane. 
012/261-09-62. 144835/a

ŻALUZJE producent „Żalmax". 012/655-
74-74. 143447/A

ŻALUZJE, absolutnie atrakcyjne wzory. Ro­
lety tekstylne, aluminiowe, inne. Vertena 
012/417-12-01. 142582/A

ŻALUZJE, rolety, bramy... Producent 
„Skalmar", Wielicka 8. (0-12) 656-20-04, 
(0-12) 278-50-58. 120685/A

ŻALUZJE. 012/633-42-44. 23920/A

A. A. A. A. Bezpyłowe cyklinowanie. Układa­
nie. Gwarancja. Sprzedaż parkietu. /012/ 
413-65-52. 144884/1

A. Bezpyłowe układanie, flizowanie. 012/ 
648-66-27. 138797/B

CYKLINOWANIA. /012/416-25-53.
149371/A

CYKLINOWANIE, lakierowanie. 012/655- 
68-50. 144827/A

CYKLINOWANIE, układanie, sprzedaż par­
kietów, raty, gwarancja, VAT. 012/429-47- 
30,0601-47-17-75(10.00-18.00).

144699/A

CYKLINOWANIE, układanie, tani parkiet. 
/012/278-67-69. 149361/a

JAK parkiet to tylko „Krak-Parkiet", parkiety 
krajowe Dąbex, egzotyczne, panele Bar­
linek, sprzedaż, usługi, kleje, lakiery, oleje 
firm Bona, Mapei, Deva. Wypożyczanie cyk- 
liniarek, polerek. Brodzińskiego 2a. 
012/656-25-20. 144009/A

PARKIET, schody tanio. 012/637-50-17.
143405/A

PARKIET. /012/285-84-73. 143530/A

WWW.PARK1ETY.NET. Sprzedaż, montaż. 
Parkiet krajowy, egzotyczny. 012/296-19- 
17. 144963/A

ZA pól ceny. 0692-120-904. 148980/A

01 2/425-83-14. 129834/A

A. A. Czyszczenie Karcherem. 012/661-24-
18. 147012/Ą

A A. Karcher. /012/292-04-11,0605-448-
986. 149616/A

A. Czyszczenia, dywanów, tapicerki, 
turboglowicą. /012/ 412-23-09.

149519/A

A. Karcherem superoferta 1,5 zł/m2.0502- 
325-772. 144255/A

ANTYALERGICZNIE. /012/659-90-07.
150023/0

BŁYSKAWICZNIE. /012/634-09-78.
150023/E

CZYSZCZENIE dywanów. /012/658-80-41.
143647/A

KARCHER. /012/634-09-78. 150023/c

KARCHER. 012/649-57-59. 144081/A

KERCHEREM, 1.5 m2.0600-021-072.
146054/A

PROFESJONALNIE. 012/636-10-86.
142894/A

PROFESJONALNIE. 0605-379-907.
150023/A

SOLIDNIE. 0506-833-399. 150023/B

WANNY, odnawianie. 012/656-04-08.
143630/A

A. A. Adaptacja wnętrz, flizowanie, hydrauli­
ka, elektryka, kompleksowe remonty, sto­
larka, suche tynki, sufity podwieszane, ma­
lowanie, gładź, układanie parkietu, paneli, 
cyklinowanie. Rabaty, rachunki, gwarancja. 
012/659-10-65, 012/266-66-84, 0504- 
22-36-71. ' 151927/A

A Flizowanie. /012/658-76-66. 138627/A

A. Flizowanie. 012/287-32-01. 152029/A

FLIZOWANIE kompleksowo. 012/636-36- 
48,06 04-871-443. 24830/a

FLIZOWANIE solidnie. /012/653-23-33.
146147/A

FLIZOWANIE, hydraulika, malowanie, cykli­
nowanie, rachunki, gwarancje. /012/637- 
74-79. 143310/A

FLIZOWANIE, malowanie. 012/386-37-55.
150633/A

FLIZOWANIE./012/422-20-98. 151247/A

WYLEWKI maszynowe. 0501-498-021.
141793/A

ZWYŻKA. 0501-575-468. 151460/a

AKRYLOWE tapety natryskowe 8,90,- /m:. 
/012/281-12-18. 23614/A

GŁADŹ, tapetowanie. 012/642-17-64.
24799/A

MALOWANIE, tapetowanie, gładź. /012/ 
648-73-11. 147066/B

MALOWANIE. 012/649-44-13. 152276/A

NAJTANIEJ. /012/268-16-22. 146686/a

A Pralki, elektroinstalacje. /012/421-66-
21. 25025/A

A. Brukarska, Bruk-Pol. 0602-597-415, 
/012/275-33-79, /012/657-84-65.

143586/B

A. Remonty mieszkań. /012/648-41-90, 
0605-307-145. 146635/A

A Wszystkie roboty budowlane. 012/657- 
92-81. 141953/A

ADAPTACJA poddaszy reegipsy remonty 
wykończenia kompleksowo. /012/281-76- 
68,0607-617-560. 373/E

ADAPTACJE strychów, panele ścienne, 
podłogowe, reegipsy, flizy, malowanie, tape­
towanie. 06 03-647-924. 152665/A

ADAPTACJE, remonty, tanio. 0505-50-27- 
45. 143846/A

BRUKARSTWO kompleksowe. 012/636- 
76-73. 14J675/A

BUDOWLANY sprzęt: zagęszczarki, młoty, 
wypożyczamy. 012/644-01-73. 142619/A

DACHY rynny, papy. 012/644-72-45, 
0606-753-818. 150329/A

DACHY: naprawy, remonty, pokrycia./012/ 
686-10-94,05 04-90-21-45. 147585/a

DOCIEPLENIA, flizowanie, malowanie, 
gładź, panele. /012/285-37-50, 0504- 
396-770. 24560/A

DOMKI letniskowe. 013/43-539-94. 694/a

DŹWIG 13 ton. /012/636-75-47, 0602- 
432-791. 24834/A

FUNDAMENTY, mury, dachy, wykończenia. 
/012/274-54-69,0501-891-553. 152615/B

KIEROWNIK budowy. /012/274-54-69, 
0501-891-553. 152615/A

KOMINKI - „Mar-Kom" sprzedaż, wykonaw­
stwa, montaż. 0602-82-63-60. 362/D

KOMPLEKSOWE usługi remontowe, facho­
wo, solidnie, tanio. TeL/fax: 012/657-62- 
46. 143472/A

KOPARKOLADOWARKA. 012/645-40-82.
138559/A

KOPARKOLADOWARKA. 012/645-98-95, 
602-249-184. 144567/A

KRATY produkcja, montaż. 012/635-17- 
54. 143772/A

NADZORY. 012/658-77-70. 138618/a

OKNA. 012/27-13-666. 143275/A

OKNA. Rabaty! 012/412-81-52. 142640/a

REMONTY biur, domów, ocieplenia. 0501- 
192-109. 149110/A

REMONTY. 012/412-81-52. 142643/a

SCHODY balustrady, tel. 012/655-40-45, 
www.teko.net.pl 144168/A

SCHODY, balustrady ogrodzenia. 018/331- 
09-34,06 06-182-463. 20649/A

SCHODY, parkiet kompleksowo 017/855- 
68-00 po 20.00. 737/A

SCHODY, parkiet, produkcja, montaż. 
/012/413-65-52. 144884/h

SCHODY, parkiety „Mromar" (018)35-120- 
13 1814/A

SOLIDNE remonty./012/280-62-28.
146379/A

STOLARNIA./012/655-35-45. 146734/b

SUCHE tynki./012/658-91-18. 23595/A

SUCHE tynki. 012/641-48-79, 0501-412-
961. 144057/A

SUFITY podwieszane, suche tynki, tapeta 
natryskowa, kompleksowe remonty. 
/012/412-24-98. 149056/a

TYNKI: gipsowe (Knauf), tradycyjne, suche 
tynki, wylewki, elewacje. 014/612-60-57, 
06 04-200-930. 26882/A

A A. Gładź, malowanie. /012/657-88-33.
147903/A

POGOTOWIE komputerowe, 0501-099- 
099. 152647/A

TELEWIZORY, magnetowidy. /012/267-
61-67. 152644/A

A Każda pralka. /012/643-43-07. 151392/A

ANTENY, RTV, magnetowidy. /012/634- 
50-76. 145670/A

AUTOMATYCZNE pralki profesjonalnie. 
012/637-62-14. 23720/a

AUTOMATYCZNE pralki. 0604-927-963.
152629/A

AWARIA gazowe, piecyki. 602-824-930, 
012/649-08-39. 151327/A

BOJLERY, kotły, piecyki, wężownice, prze­
pływowe, kuchenki, pralki. 0602-717-791; 
012/656-04-08. 143628/A

ELEKTRYKA. Gaz. Hydraulika. 012/657- 
21-50. 143992/A

ELGAZ autoryzowany serwis kotłów, in­
nych. /012/650-12-90. 150580/a

GAZ piecyki łazienkowe 012/430-57-56.
103282/A

GAZ piecyki łazienkowe. 012/430-57-56.
131486/A

GAZ piecyki łazienkowe. 012/658-11-34.
131488/A

GAZ, piecyki gazowe. 012/419-22-63.
148232/A

GAZ, serwis, naprawa, Junkers, Vaillant, 
Termet, łazienkowe, centralne ogrzewanie. 
012/411-04-86,0609-371-535. 151323/A

GAZ. Piecyki łazienkowe. 012/658-11-34.
103287/A

KOMPUTER. 012/422-50-67, 0607-363- 
834. . 146693/A

LODÓWEK./0.12/635-20-71. 23691/a

LODÓWEK. 012/425-51-92, 0501-420- 
451. 141892/A

LODÓWEK. 012/425-86-14. 144027/a

LODÓWKI pralki. 012/648-00-30. 144546/a

LODÓWKI, zamrażarki. 012/411-49-66.
142685/A

LODÓWKI. 012/654-53-46, 632-30-26 
(8.00-20.00). 149197/A

NAPRAWA magnetowidów, telewizorów. 
012/645-92-08. 143746/A

NAPRAWA pralek, lodówek. /012/266-77- 
29,0608-37-43-49. 23813/A

NAPRAWA pralek, lodówek. Mazowiecka 
41, 012/633-30-68, 294-55-11 (9.00- 
17.00). 142634/A

NAPRAWA profesjonalna ekspresowa 
telewizora, monitora u klienta. Tanio. 
/012/648-13-55,05  02-789-662 146628/A

NAPRAWA profesjonalna telewizorów, 
magnetowidów. Gwarancja. Dojazd gratis. 
/012/645-85-46. 24724/a 

NAPRAWA profesjonalna telewizorów, ma­
gnetowidów. Gwarancja. Dojazd gratis. 
012/648-45-75,0601-860-760. 23907/A

NAPRAWA profesjonalna, RTV, Sanyo, So­
ny, gwaracja, dojazd gratis. /012/285-92- 
75. 24802/A

NAPRAWA profesjonalna: Panasonic, So­
ny, Sanyo, inne. Tanio! Dojazd gratis. 
/012/64 0-00-40, /012/647-98-39.

152512/A

NAPRAWA telewizorów, magnetowidów 
u klienta. 012/266-70-80. 23075/a

NAPRAWA telewizorów, magnetowidów. 
Gwarancja. Dojazd gratis./012/647-44-30, 
0607-46-16-18. 24724/B

POGOTOWIE komputerowe. 501-989-014, 
012/643-58-13. 146584/a

RTV, anteny. /012/422-45-25, 0603-773- 
762. 144577/A

STRAJKUJE telewizor? /Ol 2/64547-65.
152076/A

TELEWIZOR (wszystkie). 012/656-03-87.
151511/A

TELEWIZORA. /012/636-00-41. 2380fi/B 

TELEWIZORA. /012/638-51 -06. 23808/c 

TELEWIZORÓW (wszystkie). /012/266- 
83-44,0603-327-437. 147457/A

TELEWIZORÓW, magnetowidów, dojazd 
bezplatnieT/012/429-32-21. 152324/A

TELEWIZORÓW, magnetowidów, wszyst­
kie typy. /012/430-66-47,0601-56-37-15.

151818/A

A A. Najtaniej. /012/421 -07-46. 23690/a

A A. Najtaniej. 012/636-61-63. 23048/A

A Tani transport. Wywóz gruzu. 012/267- 
54-47,0604-750-519. 147831/A

A Transport. 05 02-136-777. 150589/a

AUTOTRANSPORT. 012/647-85-20.
144033/A

BAGAŻOWY, Mercedes. 012/658-58-68, 
0502-962-002. 146757/a

BAGAŻOWY, tanio, szybko. 0501-778-719.
140588/B

BAGAŻÓWKA. 012/654-13-92,0600-613-
256. 148043/B

BUS, kraj, zagranica. 012/412-07-25, 
0608-62-12-52. 149194/A

BUS. /012/648-65-18. 143010/A

BUSY, wynajem. 05 04-032-412. 146758/a

BUSY. 06 02-599-660. 145044/a

GRUZ, piasek, ziemia. 012/654-97-57, 
0501-601-321. 144728/A

IFA 61.0*12/644-27-57,0604-469-580.

144566/A

IVEC0 Max. 0501-577-922. 147836/a

KAMIEŃ, piasek, ziemia, gruz. /012/270- 
31-76,0502-59-85-95. 144224/A

KRAJ, zagranica. 012/641-00-07.
142556/A

NAJTANIEJ transport. 012/650-11-90, 
05 03-14-22-99. 148778/a

POLONEZ Truck. 012/280-51-97, 0601-
48.-13-19. 144194/A

PRZEPROWADZA „Adi", tanio. 0501-420- 
424. 143660/A

PRZEPROWADZA „Oomus". /012/421 -22- 
75, 0601-49-67-40, biura, mieszkania, po­
jemniki bezpłatnie. 146498/a

PRZEPROWADZA Adam. /012/637-49-16. 
24623/A

PRZEPROWADZA tanio. /012/415-81-67, 
0601-71-60-57. 22809/a

PRZEPROWADZA. „King-Pol". 012/656- 
29-11,0601-439-015. 143465/a

PRZEPROWADZA. /012/416-31-66.
151498/A

PRZEPROWADZA. /012/425-59-84.
143076/A

PRZEPROWADZKI biur, mieszkań, pianina. 
012/636-78-05,0691-732-311. 1524oz/a

PRZEPROWADZKI, pianina, sejfy. /012/ 
430-65-62, /012/ 263-05-80, 0601-502- 
800. 144635/A

mailto:ekwiecien@poczta.fm
http://www.alumark.krakow.pl
http://WWW.PARK1ETY.NET
http://www.teko.net.pl
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PRZYWÓZ piasku, kamienia, wywóz gruzu, 
śmieci. 012/636-76-73. 144673/a

STAR HDS wywrotka, załadunek, wywóz 
śmieci, gruzu. 0502-563-855. 133008/A

TANI do 2,51.602-158-443. 149286/A

TANIO. /012/655-44-58. 146623/a

TRANSPORT gruzu, ziemi, śmieci, kontene­
rami, w workach. 0501-37-33-00, 
/012/658-28-33. 145413/a

TRANSPORT. 05 04-174-051. 146525/a

TRUCK tanio. 0604-205-054. 144031/A

WYWÓZ gruzu, śmieci, śniegu. /012/655- 
55-20,0501-450-960. 151381/A

ŻUK, wszystko, tanio. /012/264-93-941
1S2669/D

ŻUK./012/419-13-49. 24948/a

A A. A. A. Agencja egzekucji długów i wy­
wiadu handlowego. „Inkasent", gwarancja 
skuteczności, 0503-495-075, /012/425- 
93-33 wew.26. 142285/A

AA, A. Biuro rachunkowe, licencja, kom­
pleksowa księgowość, ZUS, miesiąc gratis, 
dojazd do klienta, 012/430-00-13, 0-605- 
311-660. 671/A

A A. A. „Biuro Rachunkowe" tanio, profe­
sjonalnie, księgi handlowe, podatkowe, 
VAT, ZUS. 012/421-28-98. 939/a

A Biuro rachunkowe, księgi handlowe, po­
datkowe (tanio). /012/632-11-19. 23389/a

A Księgowość, tanio. /012/430-57-82.
149345/B

ABAK. „Krak-Biznes". Biuro rachunkowe (j. 
niemiecki, rosyjski). Królewska 47. 012/ 
632-77-13,012/633-53-14. 143390/A

AGENCJA „Lider", długi najskuteczniej. De- 
tektywistyka. /012/416-13-68, /012/411- 
23-38. 148030/A

AGENCJA Ochrony Osób i Mienia z konce­
sją MSW dyskretnie odnajdzie, ochroni, za­
bezpieczy twoje mienie. 012/656-17-15.

151289/A

AGENCJA. Windykacja długów. Detekty­
wistyczne. 0507-7Ż-62-02. 152514/A

AS. Biuro Rachunkowe /012/266-11-44.
133101/A

BIURO księgi PIT-y, ZUS, VAT. 012/641-07- 
59. 144528/A

BIURO księgowe z licencją. Pełny zakres 
usług. Solidnie, tanio. /012/421-60-23, 
0602-647-570. 151785/a

BIURO księgowe, licencja. /012/432-73- 
81. 24600/A

BIURO księgowe. /012/649-12-13.14H92/A

BIURO księgowe. 012/656-15-95. 142876/a

BIURO rachunkowe (Huta). 012/685-56- 
80. ” 151333/A

BIURO rachunkowe, licencja, księgi ra­
chunkowe, ZUS, miesiąc gratis. 012/643- 
55-95. 144053/B

BIURO rachunkowe, licencja, wszelkie usłu­
gi księgowe, możliwość dojazdu do klienta. 
Tel. 012/411-10-22,0501-368-568.

141624/A

DŁUGI kupię. Gotówka. 0501-413-315.
149692/A

DŁUGI, natychmiastowo, wywiadownia. 
06 02-48-39-95. 88561/a

DO kontynuacji wieloletnie studio mebli ku­
chennych. 06 06-941-575. 152182/B

„GDF“ Biuro Rachunkowe, Gertrudy 14. 
/012/429-51 -97. Pierwszy miesiąc gratis.

152445/A

INŻYNIER poszukuje- pracodawcy. 0692- 
238-667. 152209/A

KSIĘGOWOŚĆ, ZUS, dodatkowo. 012/413- 
88-42,0503-824-037. U4099/A

KSIĘGOWOŚĆ. Tanio. 0605-275-426.
149752/A

KUPIĘ warsztat samochodowy. /012/645- 
64-74. 150482/A

NIEMCY, podatek. /012/411-87-73.
150110/A

ODDAM w dzierżawę na kilka lat miejsce 
pod kiosk w dobrym punkcie za 10.000 zł. 
0607-999-526. 24510/A

OWOCE, warzywa dostarczamy. 0501-260- 
679. 23225/B

PER-SALDO Biuro Rozliczeń Podatko- 
wych.012/266-70-34. 144809/A

POSIADAM lokal, Proszowice. Współpraca, 
wynajem. 012/386-17-67. 152388/A

POSZUKUJĘ lokalu handlowego do wyna­
jęcia. 0600-260-810, teksar@pocz- 
ta.onet.pl i31841/a

POSZUKUJĘ partnera (firmy budowlanej) 
do dokończenia inwestycji. 0602-24-20- 
86, . 149992/A

PRALNIĘ, magiel wydzierżawię lub sprze- 
' dam. 0501-362-895, 012/636-44-76.

24651/A

PRZYJMĘ pożyczkę, zabezpieczenie, pro­
centy. 0501-031-232. 152607/1

TSM Konsulting, księgowość, doradztwo 
gospodarcze, KRS, umowy. 012/638-51- 
88,0501-485-265. 1528087/a

WWW.P0DSLUCHY007.PL 0504-535-
070 146860/A

ZADŁUŻONE spółki przejmę. 0506-873- 
326. 149568/A

ZAKŁADANIE firm, pełna obsługa rachun­
kowo księgowa, deklaracje PIT, VAT. 012/ 
637-09-57,012/413-05-35. 134978/a

ZAPIEKANKA. „Rimini", poszukuję odbior­
ców hurtowych. 0608-655-993.. 23395/A

ZUS, place, dojazd. /012/415-95-41,0691 - 
941-399. 152598/A*

Pożyczki
WfSS 8WS -w UW - s ' A s ' * ' « Z ' s ,

A. A. A. A. A. A. Natychmiastowe lombardo­
we pożyczki pod zastaw samochodów, nie­
ruchomości, od 0,2% dziennie. „Malczyk", 
0601-33-25-89. 141175/B

A. A. A. A. A. Lombard „Perlą" Wielopole 24 
012/422-03-50, aleja Słowackiego 1 
012/431-21-47. 144243/A

A. A. A. „Lombard", Grzegórzecka 17. Najni­
żej oprocentowane pożyczki pod zastaw, 
skup złota, RTV. 012/429-19-92. 144043/A

A. Lombard. Wolnica 14./012/430-57-82.
149345/A

ABSOLUTNIE gotówka natychmiast. /012/ 
421-63-63. 142824/A

ATRAKCYJNE kredyty, pożyczki hipotecz­
ne i gotówkowe. 012/422-61-89, 0600- 
373-054. ' 144050/A

ATRAKCYJNE pożyczki do 9.000 bez porę­
czyciela, kredyty hipoteczno-budowlane. 
012/648-67-23,0606-895-003. 147058/a

ATRAKCYJNE, bankowe, zadłużeni. /012/ 
422-33-62. 152304/a

BEZ zgody współmałżonka, bez poręczy­
cieli. /012/415-33-80. 146451/a

BEZPORĘCZENIOWE. /012/429-46-08.
149208/A

. BEZPORĘCZENIOWE. /012/632-59-79.
149208/D

BEZWARUNKOWE, lombard, windykacje. 
7012/656-03-53. 149208/F

CHWILOWE. /012/429-46-08. 149208/B 

CHWILOWE. /012/632-59-79. 149208/c 

CHWILÓWKI. /012/656-03-53. 149208/e 

GOTÓWKA. Paderewskiego 4 (Kleparz). 
012/421-92-34. 149411/A

HIPOTECZNE, superoferta. /012/422-33- 
62. 152304/B

KORZYSTNY lombard, Kalwa.ryjska 18, na­
przeciw Korony. /012/ 65-65-150, 
www.lombard.l.pl 142060/A

os. Albertyńskie 1-2 647-33-91,648-20-04

ZUS CIĘ PONAGLA ? 
WYBIERZ

OFE ING NATIONALE-NEDERLANDEN
ZAPRASZAMY W DNIACH

27, 30 grudnia 2002 roku, w godzinach 10:00-17:00 

do oddziału ING BSK w Krakowie przy ul. Krowoderskich Zuchów 2 „ 
_ _ _ _ _ _ tel. 0604-509-707_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ |l

KREDYTU udzielę emerytom oraz zadłużo­
nym. 012/292-64-73. 152694/a

KREDYTY bez poręczycieli. Również zadłu­
żeni. 0601-457-837. . 24227/a

KREDYTY dla małych firm oraz osób fi­
zycznych. /012/421-80-44. 24481/A

KREDYTY. /012/657-65-22. 142392/A

LOMBARD, pl. „Żydowski" 9. /012/292- 
03-12. 147883/A

LOMBARD. 012/644-58-44. 144080/a

POŻYCZKI gotówkowe, hipoteczne. 012/ 
634-14-44 wew. 338,0691-503-677.

147075/A

POŻYCZKI'pod zastaw, Starowiślna 12. 
/012/429-42-61. M6864/A

SZYBKIE. /012/631-28-30. 143898/a

UDZIELANIE pożyczek pod zastaw. Naj­
niższe oprocentowanie, rok założenia 
1990, skup RTV, „Lombard", Kościuszki 
17,012/421-80-59. H8436/A

A. Nart-y, Słowacja, Austria, Włochy, Polska. 
Pobyty w ciepłych egzotycznych krajach. 
Centrum Turystyki, Kazimierza Wielkiego 
43 012/632-20-10, 633-49-69, Rynek 
Główny 18 012/430-26-74,431-05-88.

152079/A i

ARION. Obozy narciarskie: Słowacja, Au- Ś 
stria, Włochy, www.arion.pl 012/632-01- | 
50. 148987/A |

ARION. Sylwester: Praga, Wiedeń, Buda- j 
peszt, Paryż, www.arion.pl 012/632-01-50. | 

148986/A |

ARION. Zimowiska młodzieżowe: Krynica, < 
Murzasichle, Zakopane, Szczawnica, .Muszy- I 

nawww.arion.pl 012/632-01-50. mssso/a | 

BILETY autobusowe komunikacji między- | 
narodowej, zniżki! Promocje, Centrum Tury- | 
styki, Worcella 1 012/422-29-04; Kazimie- I 

rza Wielkiego 43 012/423-33-60:633-01- | 
03; Rynek Główny 18 012/4 30-26-74. | 
431-05-88. 152077/A |
BUSY. 06 02-599-660. 145044/b I

REJSY 12-metrowym jachtem po Adriaty- I 
ku, sylwester na jachcie, www.jaroskip- I 
per.w.interia.pl 0502-491-960. 145421/A |

SYLWESTER- góry, /018/26-4 2 5-98. 863/a

SZCZAWNICA pokoje z łazienkami. | 
(018)26-217-48; 607-441-866. 1491/c I

ZAKOPANE - góralskie chatki. 012/421- ; 
53-13. 130652/A I

ZAKOPANE, /018/201-56-02. 948/b J

ZAKOPANE, 0607-331-380. 948/a |

ZAKOPANE. Puchar Świata, 55,-/1 dzień. Tel. i 
012/642-26-20.0606-394-103. 152007/A |

ZIMOWISKA, obozy 8 dni Białka Tatrzań­
ska 498,-, Pieniny 494,-, Zawoja 499,-. Tel. i 
012/642-26-20,0606-394-103. 152005/A |

DZIEWIĘTNASTOLATKI./012/656-07-21 I

144492/A I

/01 2/411-62-36. . . 151780/a |

/0 1 2/637-61-63. 152540/a |

0503-847-326. 152417/A |

0504413-538. 152450/A :

0507-803-615. 151285/a |

JAK NADAĆ OGŁOSZENIE?

Pon. - Pt. 1
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*740-88-30-44 700-88-30-44 0700-88-30-44
Z telefonu komórkowego IDEI Z telefonów komórkowych EratPlus Z telefonu «acj«n»rnego 

(4.88 zl/min z VAT) (4.22 zł/min z VAT) (7.5SzVmin 2 W) Legion Polska

JAK ODPOWIEDZIEĆ?

v Bardzo ładna, szczupła blondynka lat 
35, 178 cm wzrostu, pozna przystoj­
nego, wysokiego Pana w wieku do 40 
lat, z wyższym wyksztaceniem, dobrze 
sytuowanego. Małopolska.

Skrytka głosowa: 2521
* Nawiążę kontakt z Panem w wieku 
do 60 lat w celu odbywania wspólnych 
wycieczek i podróży turystycznych. Mam 
53 lata. Kraków. Skrytka głosowa: 2542 
* Dwie studentki medycyny w wieku 
24 lata, 173 cm wzrostu, poszukują 
2 partnerów na zabawę sylwestrową. 
Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:2514
* Sympatyczna blondynka lat 38, 170 
cm wzrostu, pozna kulturalnego, wy­
sokiego Pana z kraju lub z zagranicy.

Skrytka głosowa:2465 
MWdowa 48 lat, z Krakowa, zadbana, 
pracująca domatorka pozna Pana o 
podobnych walorach, pow. 48 lat, 
z Krakowa lub okolic.

Skrytka głosowa:2476 
m Wolna 32-latka, wychowująca 10-let- 
niego syna pozna pracującego Pana w 
wieku 35-40 lat, bez nałogów, lubią­
cego wypady w góry. Mile widziane 
dziecko w wieku szkolnym. Kraków.

Skrytka głosowa:2459 
m Atrakcyjna 33-latka z klasą miła, po­
godna i spokojna, pozna dobrze sytu­
owanego przyjaciela. Kraków

Skrytka głoswa:2393 
v Magister farmacji, finansowo nieza­
leżna, mieszkająca w Wilnie, rozwiedzio­
na, wesoła, młoda duchem i wyglądem, 
dorosłe dzieci, pozna odpowiedzialnego, 
pracującego Pana, 47-55 lat.

Skiytka głoswa:2398 
m Wrażliwa, pełna ciepła i optymizmu 
48-latka pozna wolnego, kulturalnego, 
ceniącego życie rodzinne Pana w sto­
sownym wieku, zainteresowanego stwo­
rzeniem trwałego związku.

Skrytka głoswa:2413
* Jeśli jesteś kawalerem bez nałogów, 
katolikiem w wieku 28-35 lat i szukasz 
uczciwej, wykształconej panny, konie­
cznie zadzwoń. Oferty tylko z Małopolski.

Skrytka głoswa:2419 
v Atrakcyjna, uczciwa, romantyczna 
20-letnia studentka pozna ciepłego, 
kulturalnego kawalera bez nałogów w 
wieku do 26 lat. Małopolska i Śląsk.

Skrytka głoswa:2430
* Atrakcyjna panna lat 29 brunetka 
spokojna bez nałogów pozna Pana 28- 
36 lat z Krakowa i okolic lub woj. 
śląskiego. Skrytka głosowa:2381 
v Panna 42 lata 152 cm spokojna wra­
żliwa, średnie, praca, M, pozna uczci­
wego kawalera lub wdowca, katolika 
do 50 lat z wykszt. średnim, najchę­
tniej rencistę z Małopolski lub Śląska

Skrytka głosowa: 2352 
m Atrakcyjna wysoka wysportowana blon­
dynka 34/177, dziecko 5 lat, lubiąca cie­
pło domowego ogniska oraz rozkosze 
dla duszy i ciała, pozna niepalącego 
Skorpiona urodzonego w 1961 r.

Skrytka głosowa: 2359 
m 29-letnia szatynka z Krakowa zasta­
nawia się, gdzie jej druga połowa?

Skrytka głosowa: 2334
* Czy któregoś z Panów-wolnego, przys­
tojnego, wysokiego, eleganckiego, (38- 
45 lat) dopada czasami chandra z po­
wodu samotności? Jeśli tak, to na kon­
takt czeka b. atrakcyjna blondynka

Skrytka głosowa:2269 
m 23-latka pozna chłopca z Krakowa 
lub okolic, w wieku do 26 lat.

Skrytka głosowa:2285 
v Dagmara wdowa lat 55, 168/56, 
wykszt. wyższe, własn firma, pozna przys­
tojnego, wykształconego Pana, niezal­
eżnego finansowo, z Małopolski.

Skrytka głosowa:2253
* Pan (45-letni, firma budowlana), który 
nagrał się 27.10.02 o godz. 20.23 na 
skrytkę nr 1775 proszony jest o pono­
wny kontakt i zostawienie nr telefonu.

Skrytka głosowa:2254
* Panna lat 29, szczupła brunetka z po­
czuciem humoru poszukuje miłego Pa­
na w wieku 29-35 lat z Krakowa, Boch­
ni i okolic. Skrytka głosowa:2179 
v Rencistka lat 39, ciepła, wrażliwa po­
zna Pana, najchętniej w miarę spraw­
nego rencistę w wieku do 50 lat z Kra­
kowa. Skrytka głosowa:2067
M Poznam Pana w wieku 31-33 lat z Kra­
kowa. Iza, 31-letnia szatynka o niebie­
skich oczach, z Myślenic.

Skrytka głosowa:2032
* Wdowa po 50. szczupła brunetka 
dobrze sytuowana, własna firma, wykszt. 
wyższe, pozna Pana do lat 60, o miłej 
prezencji, z wykszt. wyższym, niezależ­
nego finansowo, z Tarnowa lub ok.

Skrytka głosowa:2001 
* Atrakcyjna, pogodna panna tuż przed 
40. niezależna pod każdym względem, 
pozna w celu matrymonialnym odpo­
wiedzialnego, nie rozwiedzionego 
Pana do lat 45, z min. średnim wyksz. 
Kraków Skrytka głosowa: 1946

a 
ej 
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Czynne 
Całą 
Dobę

m Wrażliwa, romantyczna, 38-latka 
z Krakowa szuka ciepłego kawalera z 
wykształceniem wyższym.

Skrytka głosowa:2012
* Szukam wolnego, inteligentnego par­
tnera z poczuciem humoru, wrażliwe­
go, o ciekawej osobowości, lubiącego 
aktywnie spędzać wolny czas. Ja - bru­
netka, 37/171, szczupła. Kraków 
i okol. Skrytka głosowa: 1919
^Atrakcyjna 33-letnia wdowa, wysoka 
o szczupłej sylwetce, wychowująca 1 
dziecko, niezależna finansowo pozna 
wolnego, kulturalnego Pana z Ma­
łopolski. Skrytka głosowa: 1924 
v Szczupła blondynka lat 38, 170 cm 
wzrostu, pozna przystojnego, dobrze 
sytuowanego Pana bez nałogów. Ma­
łopolska. Skrytka głosowa:2015 
* Interesująca 40-latka, wykszt. wyższe, 
ładna, szczupła, zaradna domatorka po­
zna mądrego, uczciwego Pana o po­
dobnych zaletach. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa: 1879 
m Atrakcyjna 43-latka, kochająca życie 
i naturę, niezależna finansowo, z 10- 
letnim synem, pozna odpowiedniego 
Pana w wieku 42-48 lat z Krakowa lub 
okolic. Skrytka głosowa: 1891 
m Jeżeli jesteś kulturalny, zmotoryz. po­
trafisz być dobrym przyjacielem, masz 
55-60 lat, zadzwoń do blondynki- 
wdowy lat 56, która wierzy ze spotka 
dobrego przyjaciela. Małopolska

Skrytka głosowa: 1853 
v Po 40. wolna atrakcyjna fizycznie i du­
chowo niebiedna blondynka z Warsza­
wy szuka życiowego partnera obcokra­
jowca choć niekoniecznie zamożnego 
wolnego 40-60 lat, bez uciążliwych 
nałogów. Skrytka głosowa: 1865 
* Mam 43 lata, dobrze wyglądam, pra­
gnę kochać i być kochaną. Jeśli jesteś in­
teligentnym, przystojnym i zadbanym męż­
czyzną to zadzwoń. Proszę o poważę ofe­
rty z Krakowa. Skrytka głosowa: 1775 
* Wrażliwa, atrakcyjna 27-latka, 167 
cm, z wyższym wykształceniem, wycho­
wująca 5-letnie dziecko, pozna uczci­
wego i odpowiedzialnego Pana z Kra­
kowa lub okolic.Skrytka głosowa:1778 
m Niezależna, towarzyska, elegancka, 
zadbana i z klasą, choć po 50. pozna 
odpowiedniego Pana. Kraków.

Skrytka głosowa:1967 
* Samotna 26-latka z Krakowa poszu­
kuje partnera i przyjaciela w wieku 36- 
46 lat. Skrytka głosowa:2185
m Panna, 42 lata, 152 cm, spokojna, 
wrażliwa pozna kawalera lub wdowca 
w wieku do 50 lat, wierzącego, z Ma­
łopolski. Skrytka głosowa: 1809 
m Jestem pogodną 54-letnią kobietą, 
samotną. Poszukuje Pana bez nałogów 
od 45-60 lat, bez problemów finan­
sowych. Może być z Polski i zza grani­
cy. Skrytka głosowa: 1786
m 25-letnia, miła, wrażliwa, pozna sym­
patycznego Pana do 28 lat. Małopol­
ska. Skrytka głosowa: 1841
* Eleganckie Panie z klasą poszukują 
przystojnych Panów na listopadowy 
bal. Kraków. Skrytka głosowa:1966 
m Wrażliwa brunetka, panna, lat 27, spod 
znaku Ryb, po studiach, poszukuje ka­
walera, katolika, bez nałogów, 29-33 
lat, spod znaku Byka, Panny, Kozioroż­
ca lub Raka. Tarnów i okolice.

Skrytka głosowa:1754 
m Wolna, niezależna, zadbana, szczupła 
brunetka w średnim wieku, ale o młodym 
wyglądzie, szerokich zainteresowaniach, 
pozna inteligentnego Pana z Krakowa 
lub okolic.Skrytka głosowa: 1686 
* Poznam mężczyznę, poważnie myś­
lącego o życiu, ciepłego, miłego w wie­
ku do 37 lat, który dałby mi szczęście, 
miłość, przyjaźń i oddanie. Kraków.

Skrytka głosowa: 1699

M25-latek pozna Panią w wieku 21-26 
lat z Krakowa lub okolic w celu towa­
rzyskim. Skrytka głosowa: 2550 
* Wysoki, szczupły 26-letni Wodnik, 
bez nałogów, wykszt. średnie, zamie­
szkały na stałe w Niemczech, niezależ­
ny finansowo pozna Panią 20-30 lat, 
gotową z nim zamieszkać.

Skrytka głosowa: 2558 
MMiły, przedsiębiorczy 37-letni brunet 
z fantazją pozna Panią z Krakowa lub 
okolic. Skrytka głosowa: 2560 
*35-latek pozna Panią w wieku do 45 
lat, w celu towarzyskim. Kraków i oko­
lice. Skrytka głosowa:2468
m Szczupły 38-latek pozna Panią w wie­
ku do 35 lat, w celu towarzyskim. Kra­
ków. Skrytka głosowa:2470
v Bardzo tęgą Panią pozna w celu ma­
trymonialnym 67-letni inżynier, 175/80, 
bez nałogów. Małopolska.

Skrytka głoswa:2175 
*37-latek pozna przyjaciółkę lub par­
tnerkę wesołą i z temperamentem. 
Mile widzana Pani puszysta, ale nie konie­
cznie. Posiadam samochód, mogę do­
jechać. Kraków i okolice. Cel tow.

Skrytka głoswa:2394

* Miły, wykształcony, wolny pracowity 
i przystojny szatyn bez nałogów, 
46/176/78, pozna młodszą, atrakcyjną, 
wykształconą Panią w celu stworzenia 
trwałego, partnerskiego związku.

Skrytka głosowa:2385 
*45-latek zamieszkały w Szwecji eko­
nomicznie niezależny, wysportowany, 
wiele zainteresowań pozna uczciwą, 
reprezentacyjną dziewczynę 28-35 lat, 
z wykszt. pielęgniarskim lub medycz­
nym. Skrytka głosowa:2292
MPani Gosia, która nagrała się 5.12.2002 
o godz. 11.50 na skrytkę głosową nr 
2189 proszona jest o ponowny kon­
takt i zostawienie numeru telefonu.

Skrytka głosowa:2496 
* Kawaler lat 36, energiczny i niezależ­
ny pozna atrakcyjną, ale niekoniecznie 
sympatyczną Panią o prostych włosach, 
poszukującą swojej drugiej połowy. Kra­
ków i okolice. Skrytka głosowa:2255 
* Kawaler z wykszt. wyższym, przys­
tojny, z klasą, mogący już zapewnić tej 
jedynej komfort życiowy, pozna ładną 
kobietę z min. średnim wykształceniem, 
do lat 35. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:2295 
m 36-latek pozna atrakcyjną kobietę 
w wieku do 45 lat w celach towarzyskich 
z Małopolski. Skrytka głosowa: 2367 
* Sympatyczny i samotny 20-letni stu­
dent poszukuje przyjaciółki lub partne­
rki w wieku 18-22 lat, bez nałogów, 
ale za to wesołą, z temperamentem 
i fantazją. Kraków i Małopolska.

Skrytka głosowa:2275 
m 29-letni Mariusz z Krakowa 172 cm, 
bez nałogów, lubiący przyrodę i zwie­
rzęta, poważnie myślący o życiu pozna 
Panią w odpowiednim wieku.

Skrytka głosowa:2189 
*44-letni kawaler, blondyn, 173 cm, 
wykszt. średnie, na stałe mieszkający 
w Hiszpanii pozna atrakcyjną Panią do 
lat 35, bez obciążeń rodzinnych, zain­
teresowaną stałym związkiem.

Skrytka głosowa:2277 
m 45-letni, samotny pozna szczupłą, 
skromną, miłą Panią w wieku do 35 
lat. Kraków. Skrytka głosowa:2180 
m Kawaler lat 27, 175 cm, szczupły, 
przystojny brunet, wykszt. średnie po­
zna miłą dziewczynę w wieku do 29 
lat, zainteresowaną stałym związkiem. 
Małopolska Świętokrzyskie.

Skrytka głosowa:1560 
m Wolny 44-lat, 182 cm, spokojny z lek­
kim poczuciem humoru pozna rozsą­
dną Panią, która wie czego chce. Ma­
łopolska. Skrytka głosowa:2241 
m 52-letni przystojny, 178 cm, wykszt. 
wyższe, dobrze sytuowany, zmotory­
zowany pozna ładną, zgrabną dziew­
czynę, Panią w celu spędzenia mile 
i atrakcyjnie wolnego czasu. Małopol­
ska. Skrytka głosowa:2208
* Lekarz, Polak zamieszkały w Niem­
czech, 48/180/78, pozna szczupłą, nie­
palącą Panią w wieku od 30 lat, z wykszt. 
wyższym, najchętniej lekarkę, w celu za­
łożenia rodziny. Skrytka głosowa:2165 
* Uczciwy, poważnie myślący o przy­
szłości we dwoje, kawaler lat 49, wyk­
ształć. zawodowe, niezależny finans. 
bez zobowiązań, pozna Panią do lat 
45. Może być z dzieckiem. Kraków.

Skrytka głosowa:2187 
m Niemiec często przebywający w Pol­
sce, wolny, wykszt. wyższe, pozna wol­
ną, atrakcyjną, szczupłą i zgrabną Pa­
nią o wzroście 163-167 cm, w wieku 
40-45 lat w celu stałego związku.

Skrytka głosowa:2113 
m Sympatyczny, wysoki 50-latek, wykszt. 
wyższe, materialnie niezależny pozna 
ciepłą, mato zaborczą Panią, równie mi-' 
łą, w wieku do 40 lat z Krakowa lub 
okolic. Skrytka głosowa:1996
* Poznam Panią poważnie myślącą 
o życiu w wieku do 28 lat z Krakowa 
i okolic. Skrytka głosowa:21l6 
* 30-latek pozna Panią w wieku do 35 

lat. Kraków i okolice.
Skrytka głosowa:2118 

* Miły, wykształcony, wolny pracowity 
i przystojny szatyn bez nałogów, 
46/176/78, pozna młodszą, atrakcyjną, 
wykształconą Panią w celu stworzenia 
trwałego, partnerskiego związku.

Skrytka głosowa:2120 
v Sympatyczny 45-latek pozna szczu­
płą Panią w wieku do 35 lat. Kraków 
i okolice. Skrytka głosowa:2l3l 
m 43-latek, wykszt. wyższe, 180 cm, 
szczupły, o spokojnym usposobieniu, 
odpowiedzialny, bez nałogów pozna 
bezdzietną, niepalącą Panią z poczu­
ciem humoru, do 38 lat. Kraków.

Skrytka głosowa:2l53 
* Poznam przyjaciółkę w wieku 38-45 
lat, w wiadomym celu towarzyskim. Kra­
ków i okolice. Skrytka głosowa:2091 
* Wolny 46-latek z 3 dzieci poszukuje 
Pani w wieku do 46 lat, która pomoże 
mu w wychowaniu dzieci i zechce towa­
rzyszyć w drodze przez resztę życia. Kra­
ków i okolice. Skrytka głosowa:209U 
m Wolny i niezależny, pracujący zawo­
dowo, pozna sympatyczną Krakowian­
kę o podobnych cechach do lat 45.

Skrytka głos owa:2043*

http://www.tao.pl
mailto:teksar@pocz-ta.onet.pl
http://WWW.P0DSLUCHY007.PL
http://www.lombard.l.pl
http://www.arion.pl
http://www.arion.pl
nawww.arion.pl
per.w.interia.pl
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Przedsiębiorstwo Państwowej Komunikacji 
Samochodowej w Zakopanem, 

34-500 Zakopane, ul. Nowotarska 24 
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY NA
dzierżawę w 2003 roku następujących powierzchni przeznaczonych na 
działalność gospodarczą na terenie dworca autobusowego w Zakopanem 
przy ul. Kościuszki 23, zwanych dalej OBIEKTAMI.
Stoiska przeznaczonego na działalność gospodarczą w holu dworca 
PPKS oznaczonego jako OBIEKT NR 1 o pow. 31,0 m2 (obecnie sklep 
naprzeciw WC).

Cena wywoławcza: 55 800,00 zł brutto/rok 
(sł. pięćdziesiąt pięć tys. osiemset zł). 

Sali konsumpcyjnej z zapleczem kuchennym przeznaczonej na działal­
ność gospodarczą w holu dworca PPKS oznaczonej jako OBIEKT NR 2 
o łącznej pow. 151,0 m2 (obecnie bar).
Cena wywoławcza: 271 800,00 zł brutto/rok
(sł. dwieście siedemdziesiąt jeden tys. osiemset zł).
Pomieszczenia WC w holu dworca PPKS oznaczonego jako OBIEKT NR 
3 o łącznej pow. 37,0 m2
Cena wywoławcza: 66 600,00 zł brutto/rok 
(sł. sześćdziesiąt sześć tys. sześćset zł).
Miejsca przeznaczonego na działalność gospodarczą przed budynkiem 
dworca PPKS (od ul. Kościuszki) oznaczonego jako OBIEKT NR 4 o łącz­
nej pow. 33,0 m2 gruntu.
Cena wywoławcza: 79 200,00 zł brutto/rok 
(sł. siedemdziesiąt dziewięć tys. dwieście zł).

Oferty w zamkniętych kopertach, opatrzonych napisem: 
„Oferta na OBIEKT nr...".

należy składać w sekretariacie PPKS do godz. 13.30 do dnia 
6.01.2003 r.
Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej za każdy obiekt nale­
ży wpłacić na konto PPKS - BPH S.A. O/Zakopane nr 10601549 - 
320000265851 lub w kasie dyrekcji PPKS, a kopię wpłaty dołączyć 
do składanych ofert.
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 6.01.2003 r. o godz. 14.00 w siedzi­
bie PPKS w Zakopanem przy ul. Nowotarskiej 24 w świetlicy.
Warunki szczegółowe przetargu określa regulamin.
Dokumenty przetargowe można odebrać w siedzibie PPKS, 34-500 Za­
kopane, ul. Nowotarska 24, w pok. nr 16.
Powierzchnie przeznaczone do dzierżawy zwane wyżej OBIEKTAMI moż­
na oglądać codziennie w godz. 9.00 do 14.00 po uprzednim kontakcie z 
panem Sebastianem Kużmą, tel. 20-662-65 wew. 106. sszoznt

(Gran Canaria, Teneryfa, Lanzarote, Fuerteventura)

MAROKO • EGIPT • TUNEZJA
hotele 3,4 i 5- gwiazdkowe, 

dwa posiłki dziennie lub all indusive, 
ubezpieczenie KL i NW, opieka polskiego rezydenta

31-007 Kraków, ul. Wiślna 2, 
e-mial: bpodrozy@jagiellonia.krakow.pl 
tel. turystyka (012) 422-03-45, 
tel. bilety lotnicze (012) 411-22-88
fax. (012) 422-77-93

INTERHOME

Oj

- v /

144467

owski^s.

Wesołych Świąt 
Bożego Narodzenia 

i szczęśliwego 
pełnego sukcesów

Nowego Roku 
życzy Klientom 

właściciel 
i pracownicy

30-435 Kraków 
ul. Zakopiańska 169A

salon Audi: *48 12/262 30 20
części zam.: *48 12/262 55 55

serwis:+48 12/262 30 00
kredyty: +48 12/264 95 90

sam.używ: +48 12/270 35 01
pomoc drogowa:

+48 12/270 35 00
0502 683 614

www.beltowski.pl

Zakłady Techniki Medycznej Sp. z o.o. w Krakowie 

ul. Senatorska 2, 30-106 Kraków 
ogłaszają

PISEMNY PRZETARG NIEOGRANICZONY OFERTOWY
na sprzedaż środka trwałego: KARINA EKRANOWA EK-1, produkcji Zakładów 

Rolnych Unitra, rok produkcji 1977 - cena wywoławcza 2000,00 zł.
Urządzenie można oglądać w oddziale spółki na ul. Nadwiślańskiej 4 w Krakowie, w ter­
minie od 2.01.2003 r. do 7.01.2003 r. w dni robocze, w godzinach 8.00 - 12.00.
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest złożenie oferty pisemnej w zamkniętych ko­
pertach z dopiskiem „Przetarg - kabina” w sekretariacie spółki w Krakowie, ul. Senatorska 
2, II piętro, pok. 22 do godz. 12.00 dnia 7.01.2002 r. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi 
w dniu 7.01.2003 r. w siedzibie spółki w Krakowie, ul. Senatorska 2.
Sprzedawca zastrzega sobie prawo odstąpienia od przetargu bez podania przyczyny oraz 
swobodnego wyboru oferenta.

J 15244702

Tylko 476 PLN miesięcznie*

Tylko 604 PLN miesięcznie*
    < .■ . .

YOLKSWAGEN BANK POLSKA S.A. 
Bezpośredni w kontaktach

Okres kredytu 72 miesłęce 

Kała 476 PLN miesięcznie

Auto-Centrum Kaczmarczyk S.A.
>ałvim w *iuxr w >CKWI6 SAMOCHODY UŻYWANE UBEZPIECZENIA

30-663 Kraków, vl. Wielicka 193, tel. (012) 658 66 60, 658 97 57

+ kredyt denorninowany w EUR, kurs średni NBP z dnia 4-XJL2002r. = 4 UO PIN

Lena samochodu 49 990 PLN

Wkład własny 44 y?5 KLIN

i*"*! T

Kredyt.

VW Golf 
VAN 

(OKAZJA l - do kończą roku)

ceno samochodu 42*853* PIN

cpłste wstępne 14.999* PIN 

^ocedum uproszczona 

okres basingu 59 nfi-ssięcy- 

*ykup 107 EURO

kurs średai NBP I Euro - 4,0 PLN

* ceny NETTO

YOLKSWAGEN LEASING POLSKA
Bezpośredni w kontaktach

Golf

Bełtowski
ul. Zakopiańska 169 a, 30-435 Kraków 
tel. 012/262 30 10, fax 012/262 12 12
www.beltowski.com.pi 

15140102

Oferujesz 
wczasy? 

zadzwoń: 
(012) 619-91-87

i Dziennik Polski

&MLEW ŁOWCZA
New York 363 Toronto 430 Londyn
Chicago 333 Mexico 538 Rio De Janeiro 548
Miami 478 Sydney 995 Johannesburg 532

TUI IATA 
ceny w USD + TAX

150

Kraków, ul. Długa 9, tel.(012)421-21-25, tej./fax 422-82-26 IfeJ
Jarnów, ul. Pułaskiego 7, tel.(014) 626-08-88, fax 676-09-09

14642302

mailto:bpodrozy@jagiellonia.krakow.pl
http://www.beltowski.pl
http://www.beltowski.com.pi
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SKOK 
im. Najświętszej Rodziny 

w Krakowie

Spółdzielcza Kasa Oszczędnościowo-Kredytowa

OFERTA OKOLICZNOŚCIOWA 
POŻYCZKA „ŚWIĄTECZNĄ”

SALON ODNOWY BIOLOGICZNEJ

meTamorfoza
SKŁADA WSZYSTKIM SWOIM KLIENTKOM I KLIENTOM 

SERDECZNE ŻYCZENIA 
■ŚWIĄTECZNE I NOWOROCZNE

/HANDEL • USŁUGI • PRODUKCJA\ 

oraz treść ogłoszeń drobnych 
z ostatniego tygodnia o
w „Dzienniku Polskim” 5

3 94-77s
Telefoniczna Agencja Informacyjna

k http://www.tai.com.pl . 7

UWAGA!
„Inwest-Krak” spółka z o.o.

ostrzega wszystkich P.T. Klientów i za­
interesowanych przed osobą podają­
cą się za wiceprezesa i (lub) dyrektora 
ds. inwestycyjnych spółki. Od 22 
października 2002 r. spółka „In­
west-Krak” jest reprezentowana 
wyłącznie przez prezesa Zarządu 
Andrzeja Misko, będącego zara­
zem jedynym wspólnikiem.

______________ -_________________ 2503602
15330802

KREDYT „MOJ DOM” 
do 100 000 zł

Serdecznie zapraszamy 
do nowego oddziału:

Kraków, ul. Szewska 18, §
teł. 425-40-20 §

co 
pozostałe oddziały:

Kraków, ul. Aleksandry I, teł. 658-58-38
Kraków, Dywizjonu 303, paw. 1, teł. 649-15-01

Saunier Duval
STULETNIA TRADYCJA W PRODUKCJI KOTŁÓW GAZOWYCH

Dziękujemy wszystkim Drogim Klientom, którzy obdarzyli nas zaufaniem. 
Życzymy ciepłej i rodzinnej atmosfery w wigilijny wieczór

oraz pomyślności w Nowym Roku, aby to ciepło trwało nieprzerwanie cały rok. 
Zapewniamy Państwu naszą szybką i solidną obsługę serwisową.

Masz 
sklep? 

zadzwoń: 
(012) 619-91-78

dziennik polski

Biuro regionalne Saunier Duval:
Paweł Dybcio, 
ul. Pilotów 17, 31-462 Kraków 
tel. (012) 411 01 24, 0602177915
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Wesołych Świąt 

Bożego Narodzenia 

i Szczęśliwego Nowego Roku

ŚkodaFabia Run

wersja limitowana bogato wyposażona
- upust 2 500 zł* opony zimowe gratis

Auto Salon Murawski s.j.
AUTORYZOWANY DEALER SKODY

Wieliczka, ul. Jedynaka 4; tel. 288-29-29, 288-35-35

152631

KLUB DZIENNIKARZY „POD GRUSZKĄ”
zaprasza na

BAL SYLWESTROWY
$ obfitość jadła $ napitki bez ograniczeń $ DJ, wodzirej

Restauracja „Pod Gruszką”
Kraków, ul. Szczepańska 1, tel. (012) 422-88-96, fax 421-02-42

Społeczność VI Liceum Ogólnokształcącego im. Adama Mickiewicza w Krako­
wie serdecznie dziękuje wszystkim, którzy przyczynili się do uświetnienia i sprawnego 
przebiegu obchodów 100-lecia szkoły.

Przepraszamy również za wszystkie niedopatrzenia, które wynikły podczas przy­
gotowań tak wielkiej uroczystości.

W trakcie przygotowań okolicznościowego wydawnictwa zaginął dyplom za bardzo 
dobre wyniki w nauce Wacława Gudowskiego, dostarczony przez Jego Ojca, Jana Gu- 
dowskiego. Obu Panów gorąco przepraszamy za wyrządzoną przykrość.

Wszystkim, którzy naszą szkolę zachowują w życzliwej pamięci składamy życze­
nia spokojnych Świąt Bożego Narodzenia i szczęśliwego Nowego Roku.

15297002 Dyrekcja i Grono Pedagogiczne VI LO

UNIWERSYTET JAGIELLOŃSKI 
SZKOŁA JĘZYKA 

I KULTURY POLSKIEJ

zaprasza do udziału w sześciotygodniowym kursie

JĘZYK POLSKI DLA OBCOKRAJOWCÓW 
POLISH FOR FOREIGNERS

48 HOURS/GODZIN JĘZYKA POLSKIEGO

MIEJSCE - CENTRUM KRAKOWA - UL. GARBARSKA 7A. 
TERMIN ■ 6 STYCZNIA - 13 LUTEGO 2002.

- KURSY PROWADZĄ PRACOWNICY NAUKOWI UJ. 
WYDAJEMY ŚWIADECTWA (TRANSCRIPTS OF STUDIES).

INFORMACJE I ZAPISY: godz. 9-14, ul. Garbarska 7a, tel. 421 36 92;
’ . fax 422 77 01, e-mail plschool@uj.edu.pl

Spółdzielnia Mieszkaniowa "Mistrzejowice-Północ" 
w Krakowie, os. Bohaterów Września 26 

ogłasza

NIEOGRANICZONY, PISEMNY PRZETARG 
na lokal użytkowy położony 

w Krakowie os. Boh. Września 39 
o powierzchni użytkowej 182,48 m2.

Cena wywoławcza 1 m2 powierzchni eksploatacyjnej lokalu -17,50 zł. 
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłacenie wadium w kasie 
Spółdzielni w wysokości 3.500 zł do dnia 14.01.2003 r. do godz. 11.00.

Oferta winna zawierać:
- proponowaną cenę 1 m powierzchni eksploatacyjnej lokalu,
- podanie planowanej działalności,
- status prawny oferenta (wyciąg z rejestru działalności gospodarczej 
wraz z ewentualnymi pełnomocnictwami),

- zaświadczenie z ZUS i US o bieżącym realizowaniu zobowiązań 
podatkowych (wystawione nie później niż 3 miesiące przed datą 
przetargu ),

- pisemne oświadczenie o zapoznaniu się i przyjęciu warunków 
umowy najmu według przedstawionego wzoru.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 14.01.2003 r. (wtorek ) 
o godz. 12.00 w siedzibie spółdzielni.
Lokal można oglądać w dniu 13.01.2003 r. o godz. 13.00 - zbiórka 
zainteresowanych przed kasą Spółdzielni.
Wzór umowy do wglądu w siedzibie Spółdzielni, pokój nr 3.
Pisemne oferty należy składać w opisanych i zamkniętych kopertach 
w sekretariacie Spółdzielni, pokój nr 5 do dnia 13.01.2003 r.
Spółdzielnia zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferenta 
oraz unieważnienia przetargu bez podania przyczyny. 15315202
Dodatkowe informacje pod nr telefonu 648-23-19, pokój nr 3. |J-' - ~

15289602

oraz

Sowier
AUTORYZOWANY DEALER TOYOTY

ul. Wrocławska 97, 30-017 Kraków
tel. (012) 631 0 600, (012) 633 441 
www.toyota-sowier. krakow. pl

151868

http://www.tai.com.pl
mailto:plschool@uj.edu.pl
http://www.toyota-sowier


57Wtorek 24 grudnia 2002
DZIENNIK POLSKI

ZAKŁAD CERAMICZNY

fańąt Oftojcegw- O-Aa rcr/zenat

orax a>6xe//cf<y^o-M^noód '
zzz Q-'4w//j/-/r 

przedstawicielom, 
współpracownikom 
i klientom 
składa

ZADZWOŃ ! 501 417 460
ZAMONTUJEMY ŁAPACZE ŚNIEGU 

URATUJESZ! - RYNNY, AUTO, OGRÓD

„ BIURO OBSŁUGI KLIENTA
S CENTRUM POKRYĆ DACHOWYCH
5 ul. ZAKOPIAŃSKA 56A

IMS tel./fax 269-25-75

Z TYM KUPONEM 10% RABATU

191902NS
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MASZ DACH Z BLACHY?
ZJEŻDŻA Cl ŚNIEG?

1918O2NS

Drodzy Mieszkańcy Małopolski!

Życzę Państwu, 
aby nadchodzące Święta Bożego Narodzenia 

okazały się pełne spokoju i szczęścia, 
a każdy dzień Nowego Roku przynosił radość 
z realizacji najskrytszych marzeń i planów

15269102

Jerzy Adamik 
Wojewoda Małopolski

E AUTOSZKOŁA E 

KRAKÓW, WROCŁAWSKA 48, 
tel. (012) 633-49-77

WIELICZKA, KRAKOWSKA 9 
(kolo CPN)

tel. (012) 291-43-14, 0501-459-340 

KURSY PRAWA JAZDY
kat. B, C, D, E:

• ul. Wrocławska - rozpoczęcie 
w każdy piątek o gbdz. 17.00. 

KURS - FERIE ŚWIĄTECZNE
OSK WROCŁAWSKA

• rozpoczęcie 27 grudnia 2002 r. 
godz. 9.00.

Biura OSK czynne 
od 12.00 do 18.00.

CENY KONKURENCYJNE 
Doświadczona kadra o 

instruktorów, bezpłatny plac S 
manewrowy, badania lekarskie. -

Organizujesz 
przyjęcia? 

zadzwoń: 
(012) 619-91-87

Miłych i spokojnych Świąt Bożego 
Narodzenia spędzonych 

w atmosferze 
spokoju i rodzinnego ciepła 

oraz wszelkiej 
pomyślności w Nowym Roku 

życzą właściciele i pracownicy

15304b

Witek

. ■■■ .Słuchaczom ‘'Policealnego
• ;'x>-Studium farmaceutycznego 
A „Omega" w Krakowie

>•' i Czytelnikom
„‘Dziennika ‘'Polskiego" 

życzymy spokojnych i radosnych 
Świąt ‘Bożego Narodzenia 

oraz szczęśliwego Nowego ‘Roku.
Zarząd

■Lokalnego Centrum ‘Edukacji „Omega"

MASZYNY 
SZWALNICZE 

skup + sprzedaż g 
maszyny i overlocki | 

domowe - TANIO. "

Kraków, ul. Na Szaniec 19, 
012/414-10-54.
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NAJLEPSZE 
OPONY 

SOLIDNY 
SERWIS

Serwis opon Krawat 
i Michelin Polska 
życzą Państwu 
wesołych Świąt 

•bezpiecznej drogi 
Kraków Nowa Hula, ul. Kocmyrzowska (róg Cienistej) 

tel./fax 425-70-08, 643-09-98 

www.opony-capala.pl
_ czwre 8.00-20.0(1 sob. 8.00-14.00
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W oczekiwaniu na zbliżające się 
Ś$ięta‘Bożego NarodzenRl i Nowy Rok, 

życzymy wszystkiego co najlepsze, 

zdrowia, pogody ducha, 

spełnienia wszystkich marzeń 

Q i Wielu sukcesów w 2003 roku !
Zars.ąd i Pracownicy

(BIEGONICE
BIEGONICE - Nowy Sącz S.A

"■ te
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http://www.opony-capala.pl
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D
ruga połowa grudnia to dobry czas 
dla studentów, a także stałych współ­
pracowników różnych agencji pracy 
sezonowej. Zwykle w tym gorącym okresie 

przed i tuż po świętach Bożego Narodzenia 
udaje im się nieco więcej dorobić. Najwię­
cej ofert jest w handlu i w usługach, nieco 
mniej - w gastronomii.

Na własną 
odpowiedzialność

Najwięcej miejsc pracy, ale tylko na 1-4 ty­
godnie, zgłaszają sklepy wielkopowierzchnio- 
we. Duży hipermarket w przedświątecznym 
okresie jest w stanie zatrudnić dodatkowo na­
wet 100 osób do pracy przy kasach fiskalnych. 
Najmilej widziani są pracownicy po przeszko­
leniu i z doświadczeniem, lecz nie są to warun­
ki konieczne.

Hipermarkety na swój koszt szkolą wszyst­
kich chętnych. Szkolenie trwa zwykle 2-3 go­
dziny i często już podczas pierwszych kilku 
minut okazuje się, czy kandydat nadaje się do 
tej pracy czy też nie. Zwykle podczas przyspie­
szonego kursu z trzydziestoosobowej grupy 
odpada kilka osób.

Praca przy kasie wymaga bystrości i dokład­
ności. Każdy pracownik podpisuje oświadcze­
nie o odpowiedzialności materialnej, które 
w razie zaistnienia jakichkolwiek niezgodności 
w kasie zobowiązuje go do pokrycia ich z wła­
snej kieszeni.

Z reguły pracownicy sezonowi pracują po 
osiem godzin dziennie i dłużej. Najwięcej pra­
cy jest w weekendy tuż przed świętami. Obo­
wiązują stawki godzinowe: od 5 do 7 zł brutto.

Osobowość na promocjach
Trochę więcej (od 5 do 10 zł) można zaro­

bić na promocjach. W tym przypadku najwięk­
sze szanse na zatrudnienie mają nie tyle uro­
dziwe kobiety i przystojni mężczyźni, co oso­
by o charakterystycznym, przykuwającym 
wzrok wyglądzie. Liczy się również osobo­
wość. Hostessa musi być osobą bystrą, śmiałą, 
nie może obawiać się ludzi, ma też być 
uśmiechnięta i elokwentną. Powinna mieć

Sezon dla bystrych
Najwięcej ofert jest w handlu i w usługach, 

nieco mniej - w gastronomii

Fot. Robert Glac

Sr!

zmysł estetyczny: potrafić ładnie i czysto po­
dać firmowe specjały.

- Do takiej pracy najczęściej kierujemy osoby 
sprawdzone, z którymi współpracujemy od 
dawna. Początkującym zdarzają się wpadki, 
np. dziewczyna, zamiast zajmować się promo­
cją produktów, rozmawia z przypadkowo spo­
tkanymi znajomymi. W takim przypadku naj­
częściej traci pracę - mówi Lidia Kozieł-Siudut 
z krakowskiego Biura Pracy Czasowej START.

Czasami osoby pracujące na promocjach 
występują w strojach Mikołajów albo w czap­
kach i pelerynkach z firmowym logo.

- Zarówno nasi klienci, jak i my sami naj­
chętniej zatrudniamy studentów, a to dlatego, 
że nie trzeba odprowadzać od nich składki 
ZUS-owskiej i można zatrudnić ich na umo­
wę-zlecenie - twierdzi Lidia Kozieł-Siudut.

Niektóre lokale i hotele, które organizują bal 
sylwestrowy, zatrudniają na tę noc dodatko­
wych kelnerów. I w tym przypadku bardzo mi­
le widziane jest doświadczenie.

Dla błysku
Pełne ręce roboty mają też panie dorabiają­

ce sprzątaniem. Zazwyczaj najwięcej zleceń 

tego typu jest od 15 grudnia do samych świąt. 
- W tym fachu najbardziej liczą się umiejętno­
ści. Wiele pań, które mam w swojej bazie da­
nych, pracowało w bogatych domach za grani­
cą. Osoby te znają się- na środkach czystości, 
potrafią też doskonale sprzątać. Mogę być o nie 
zupełnie spokojna. Nie popełniają żenujących 
gaf, jakie zdarzają się wielu paniom, które 
zgłaszają się do mojej firmy, ale nie wiedzą 
np., że niedopuszczalne jest przetarcie obrazu 
w złoconej ramie czy ekranu komputera mokrą 
szmatą - mówi Jadwiga Oremus-Szpil, szefo­
wa krakowskiej firmy Topolino, pośredniczą­
cej w zatrudnianiu pań sprzątających i opieku­
nek do dzieci.

Według Jadwigi Oremus-Szpil idealna kan­
dydatka na panią sprzątającą jest osobą myślą­
cą, dobrze zorganizowaną oraz dokładną, wie, 
co można posprzątać nieco bardziej pobieżnie, 
a czym trzeba zająć się bardzo dokładnie, by 
uzyskać końcowy efekt: błysk.

Zwykle wysprzątanie dużego mieszkania 
dwóm osobom zajmuje osiem godzin. Stawka 
godzinowa wynosi 5 zł netto.

Optymistki z motywacją
Coraz bardziej powszechne staje się wynaj­

mowanie opiekunek do dzieci na sylwestra. 
Opiekunka zajmuje się nimi w czasie, kiedy ro­
dzice bawią się na balu.

- Idealna opiekunka jest bystra, rozważna, 
odpowiedzialna, szybko nawiązuje kontakt 
z dziećmi, potrafi im zorganizować rozwijającą 
i interesującą zabawę. Jest optymistką, osobą 
aktywną i kreatywną, a już na pewno nie wpa­
truje się w dzieciaki ze znudzoną miną - uważa 
Jadwiga-Oremus-Szpil. - W tej pracy sprawdza­
ją się zarówno studentki, zwłaszcza studiów za­
ocznych, które zwykle same opłacają sobie stu­
dia i w związku z tym mają bardzo dużą moty­
wację do pracy, jak i panie w wieku 40-50 lat, 
które wychowały już własne pociechy i general­
nie lubią dzieci.

Osoba o takich walorach w tę wyjątkową 
noc w roku może zarobić 8-10 zł brutto za go­
dzinę.

(ALEX)

Inspektor pracy wyjaśnia

Rozstanie z pracodawcą
R

ozwiązanie czy wygaśnięcie umo­
wy o pracę może nie być dla pra­
cownika lub pracodawcy momen­
tem tak optymistycznym jak jej podpisa­

nie. Sposób rozstania się obu stron 
stwarza jednak istotne dla nich konse­
kwencje. O wyjaśnienie tych spraw po­
prosiliśmy radcę Państwowej Inspekcji 
Pracy w Krakowie - MACIEJA PIOTROW­
SKIEGO.

Umowa o pracę ma nie tylko swój początek, 
ale i zakończenie, które musi być zgodne z pra­
wem i, przynajmniej w zarysie, powinno odpo­
wiadać obowiązującym normom współżycia 
społecznego.

Najprostszym sposobem rozstania się z pra­
cownikiem, lub pracodawcą, jest

wygaśnięcie 
umowy

zawartej na czas wykonywania określonej pra­
cy lub na zastępstwo. Zakłada się, że strony za­
wierające umowę już na samym początku usta­
liły datę, kiedy się rozstaną i w takim przypada 
ku nie są wymagane żadne dodatkowe formal­
ności. Nie ma także obowiązku informowania, 
że umowa nie zostanie przedłużona, ani że 
pracownik nie zgadza się na jej ewentualne 
przedłużenie. Umowa taka kończy się z dniem, 
który został w niej zapisany.

Pracodawca rozlicza się z pracownikiem i po 
wymianie koniecznych dokumentów - takich 
jak np. świadectwo pracy czy stosowana jesz­
cze niekiedy karta obiegowa - powinni oni roz­
stać się bez dalszych zobowiązań.

Kolejną formą rozwiązania stosunku pracy 
jest

porozumienie stron.
Jak sama nazwa wskazuje, jest ono możliwe | 

tylko wtedy, gdy obie strony wyrażają taką wo- | 
lę. Oznacza się w nim datę, z którą pracodawca | 
i pracownik chcą się rozstać, przy czym nie | 
obowiązują tu żadne terminy wypowiedzenia. |

Porozumienie stron, jako wyraz woli i chęci, | 
jest w zasadzie niewzruszalne, to znaczy, że | 
nie można powiedzieć, iż zmieniło się zdanie | 
czy nie dysponowało się dostatecznymi infor- | 
macjami dotyczącymi skutków, jakie zawarcie | 
takiego porozumienia wywołuje. Zdarza się, co | 
prawda, że ktoś zawarł porozumienie stron bę- ,/ 
dąc niezdolnym do wykonywania tej czynności 
(np. osoba chora psychicznie lub o ograniczo­
nej poczytalności), lecz są to przypadki margi­
nalne. Porozumienie zawarte przez taką osobę i 
jest nieważne, podobnie jak nie jest ważne po- | 
rozumienie wymuszone groźbą bezprawną | 
(np. przez przystawienie broni do głowy).

Wypowiedzenie
I

Umowę można też rozwiązać wypowiadając | 
ją drugiej stronie. Wypowiedzenie jest czynno- | 
ścią jednostronną, to znaczy nie wymaga zgo- | 
dy strony drugiej. Aby można było je uznać za | 
skuteczne wystarczy, że osoba, do której jest | 
skierowane, zapozna się z nim albo się z nim | 
zapoznać może. Dlatego też postępowanie ta- | 
kie, jak niepodpisywanie przedstawionego do- | 
kumentu lub odmowa odbioru pisma, nie -• 
oznacza, że wypowiedzenie nie zostało wyko- | 
nane. Utrudnia to wręcz sytuację osoby, do I 

której wypowiedzenie jest skierowane | 
(zwłaszcza pracownika). Wiąże się to z tym, | 
że od niektórych wypowiedzeń można |

Dokończenie - str. 60 |

B
yć agentem nieru­
chomości - to brzmi 
dumnie, a ta duma 
ma swoje uzasadnienie. 

Jest to zawód, który wyma­
ga sporej, interdyscyplinar­
nej wiedzy i ciągłego do­
kształcania się, ale jest ide­
alny dla osób, które nie 
znoszą siedzenia za biur­
kiem, lubią dużo jeździć 
i poznawać nowych ludzi. 
Agentowi nieruchmości to­
warzyszy prestiż i całkiem 
spore zarobki. To na Za­
chodzie. A u nas?

Niełatwo o licencje
Zdobycie dokumentu uprawniającego do wykonywania 

zawodu pośrednika jest trudne, długie i kosztowne
U nas jest to wciąż dość 

trudny kawałek chleba, ale 
w nadziei, że w przyszłości 
będzie miał taką rangę, jak 
w krajach o lepiej rozwiniętym 
rynku nieruchomości, nie­
ustannie pojawiają się nowi 
kandydaci do zawodu. Dziś, 
aby zostać pośrednikiem nie­
ruchomości, trzeba mieć mini­
mum średnie wykształcenie 
i zdobyć państwową licencję. 
Wykonywanie zawodu bez od­
powiedniego dokumentu grozi 
grzywną do 5 tys. zł.

Kurs i praktyka
Droga do licencji jest trud­

na, długa i, co tu ukrywać, 
kosztowna. Zanim kandydat 

na pośrednika w obrocie nie­
ruchomościami stanie przed 
obliczem Państwowej Komisji 
Kwalifikacyjnej, aby zdać eg­
zamin państwowy, musi poko­
nać dwa inne etapy. Pierw­
szym z nich jest kurs obejmu­
jący tzw. minimum programo­
we (130 godzin wykładów) 
ustalone przez Urząd Miesz­
kalnictwa i Rozwoju Miast. 
Kursy organizuje wiele insty­
tucji na terenie Krakowa. 
- Osoby, które zdecydują się 
na udział w kursie, powinny 
koniecznie sprawdzić, czy kurs 

ma numer nadany przez 
Urząd Mieszkalnictwa i Roz­
woju Miast. Wtedy na pewno 
został zatwierdzony. Wpraw­
dzie w Krakowie nie mieliśmy 
takich przypadków, ale w kra­
ju zdarzały się kursy organizo­
wane przez osoby nie upoważ­
nione, można powiedzieć 
- oszustów - przestrzega 
rzeczniczka prasowa Małopol­
skiego Stowarzyszenia Pośred­
ników w Obrocie Nieruchomo­
ściami Zofia Zieleniewska.

- Pierwsze kursy na licencje 
pośrednika, wspólnie z Akade­
mią Ekonomiczną, organizo­
waliśmy już w 1997 r. Staramy 
się je organizować systema­
tycznie 2 razy w roku - mówi 

Zofia Zieleniewska. - W tej 
chwili trwa już 17. edycja, któ­
ra zakończy się pod koniec lu­
tego. Następna przewidziana 
jest w kwietniu.

Kurs pod patronatem 
MSPON kosztuje 1800 zł, obej­
muje 140 godzin zajęć, które 
odbywają się w weekendy 
(9.40 - 18, niedziele do 16 
z przerwą na obiad, którego 
koszt wliczony jest w cenę 
kursu) w salach AE. Wykła­
dowcami są specjaliści z kon­
kretnych dziedzin: prawnicy, 
ekonomiści, notariusze, geo- 

dęci, a w zakresie prowadze­
nia biura - licencjonowani po­
średnicy. Wg życzenia uczest­
ników kursu praktyka zawo­
dowa może się odbywać albo 
w formie warsztatów, albo 
bezpośrednio u pośrednika. 
Za praktykę zawodową, która 
trwa 6 miesięcy, należy zapła­

cić około 2000 zł.
Duże doświadczenie w or­

ganizacji kursów dla przy­
szłych pośredników i zarząd­
ców ma również Krakowska 
Szkoła Finansów, gdzie aktu­
alnie trwa ich 11. edycja. - 
były się na razie 2 spotkany 
i kandydaci na pośrednika^ 
mogą jeszcze dołączyć d°

Dokończenie - str.
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Dziennik Polski

Szukasz 
pracownika? 

zadzwoń: 
(012) 619-91-78

DZIENNIK POLSKI!

...U ES U www.worW-Ho.fcrrtiow.pl g w g gwww

SZKOŁA JĘZYKÓW OBCYCH lrV->C LLJ
NOWE KURSY - ROZPOCZĘCIE STYCZEŃ 2003 

| KURSY KONWERSACYJNE t STANDARDOWE
ANGIELSKI FRANCUSKI, HISZPAŃSKI, WŁOSKI

I KURSY JĘZYKOWA ZA GRANICĄ anglia. szkocja, Irlandia, Francja | 
www.world-sjo.krakow.pl HISZPANIA, NIEMCY, USA, KANADA|

BASZTOWA 17, TEL. 422-91-61, 422-91-93

OSK „AUTO - TRANSBUD"||
Kraków ul. Na Dołach 4 (k/Tandety)

ROZPOCZVHAIY1V KURSY:
doradców d/s bezpieczeństwa w transporcie towarów 
niebezpiecznych - ADR
kierowców przewożących towary niebezpieczne - ADR 
kierowców wózków jezdniowych z uprawnieniami 
do wymiany butli gazowych
kierowców kategorii B C D C+E
diagnostyczne podstawowe i specjalistyczne
BHP - wszystkich stopni

Sekretariat czynny w godz. pon- pt. 8-17 tel. (012) 65648-37, 0606- 685474;

ZWIĘKSZ SWOJE SZANSE 
NA ZATRUDNIENIE!!!

Katedra Europeistyki Uniwersytetu Jagiellońskiego

OGŁASZA NABÓR
NA 3-SEMESTRALNE, PODYPLOMOWE 

STUDIA DOSKONALENIA ZAWODOWEGO

„Europejskie Humanistyczne 
Studia dla Nauczycieli".

Program studiów jest adresowany do wszystkich osób 
zainteresowanych europeistyką i humanistyką, a w szczególności 

do pracowników instytucji edukacyjnych.
Zajęcia odbywają się w soboty, średnio 2 razy w miesiącu.

ROZPOCZĘCIE ZAJĘĆ W LUTYM 2003 roku.

Szczegółowe informacje można uzyskać 
w sekretariacie Katedry Europeistyki UJ, 

tel. prefix-12-623 74 58 w godzinach 9.00-16.00.
Zapisy przyjmowane są do KOŃCA STYCZNIA 2003 r.

14713302

•ijSi h- Europejskie 
fcw Centrum Edukacji

w Krakowie, ul. Sławkowska 17, 
tel. (012) 422 71 06

☆ Pogodnych Świąt 
Bożego Narodzenia 

oraz sukcesów ic 
i pomyślności ™ 

w Nowym Roku 2003, 
uczestnikom szkoleń

M, specjalistycznych, 
słuchaczom szkół 

policealnych, wykładowcom 
oraz wszystkim, 

którzy wspierają ECE >4 

_a w jego działaniach .
życzy ' ™

Małgorzata Prźybyło-Kapera 
Dyrektor
.' ' 14382902S

15256702

15160402

A A. http://www.BazaCV.com 152603/a

AUTOELEKTRONIK z doświadczeniem po- 
dejmie prace. /012/657-68-74. 151906/A

BEZPŁATNE pośrednictwo pracy- upoważ­
nienie MP. Przeszkolone sekretarki, kadro­
we, księgowe, projektanci www, graficy, ad­
ministratorzy sieci, serwisanci komputero­
wi- kandydaci wg podanych kryteriów. 
/012/ 411-78-33, ul. Kasprowicza 32.

120960/H

INFORMATYK, II grupa inwalidzka, także 
1/2 etatu. 0506-692-194. 24532/A

KADROWA szuka pracy jako kadrowa, księ­
gowa lub inne stanowisko biurowe. 
/012/658-15-70. 22931/A

KIEROWCA B, C, E, dyspozycyjny. 
012/276-37-26. 152461/a

KIEROWCA poszukuje pracy, kat. B, C, D, E, 
świadectwo kwalifikacyjne. /012/658-78- 
09. 151957/A

KIEROWCA rencista kat. BCT lub inne pro­
pozycje. 012/645-85-64. 152274/A

KSIĘGOWA samodzielna, doświadczenie. 
012/632-01-56. 151850/A

KSIĘGOWA umowa zlecenie. 0607-658- 
940. 146721/A

KSIĘGOWA z doświadczeniem, inteligent­
na, odpowiedzialna poszukuje pracy. 0601 - 
345-881. 24357/A

MŁODA, dyspozycyjna, angielski, aktor­
stwo, fortepian, szuka pracy. 0604-115- 
296,/012/641-31-57 152721/A

RENCISTA, prawo jazdy kat. I oraz samo­
chód osobowy kombi i VW Passat 2000 
cm. 012/656-34-93. 152462/A

SPRZEDAWCZYNI. /012/657-27-75.
152664/A

STOLARZ podejmię pracę. 0603-923-050.
149262/A

ZAOPIEKUJĘ się dzieckiem. 0501-079- 
184. 149190/A

ZAOPIEKUJĘ się dziećmi. 0605-602-020.
147866/A

ZAOPIEKUJĘ się./012/278-43-47 152130/B

Nauka
ADMINISTRATOR sieci- serwisant kompu­
terowy- kursy przygotowujące do zawodu. 
/012/413-82-50.' 120960/G

ANGIELSKI, nauczyciel gimnazjum. 0606- 
247-619. 149732/A

BIEGŁA obsługa komputera- 175 zł/ 40 h- 
świadectwa MEN. /012/411-78-33. 12096O/F

SZKODA CZASU. ROZPOCZNIJ NOWY ROKU! 
OD ZAPISU I NAUKI W RENOMOWANEJ

SZKOLE POLICEALNEJ! CZESNE 110,00 ZŁ

TECHNIK:
INFORMATYK
OBSŁUGI TURYSTYCZNEJ

uprawnienia szkoły publicznej

STUDIUM:
PSYCHOLOGICZNO-SOCJOLOGICZNE s
MENEDŻERSKIE (z możliwością wyboru specjalizacji) 8
EUROPEISTYKĄ |

jednoroczny cykl nauczania 2

INFORMACJE: SEKRETARIAT GŁÓWNY MSG I KSG, ul. Lubicz 25, tel. 012/ 619-73-65.

DANCE- aerobic. 0604-115-296, /012/ 
641-31-57 ' 152721/B

FRANCUSKI, korepetycje, studentka IV filo­
logii romańskiej. 0691-939-736. 149327/A

KURS instruktora fitness, nowy klub najniż­
sze ceny. 0609-638-006,012/410-57-50.

149048/A

MATEMATYKA. /012/417-14-52. 150744/a

A. A. A. Pomagamy znaleźć pracę: Twoje 
CV wyślemy do 2470 krakowskich firm 
oraz umieścimy na ■ stronie www.Ba- 
zaCV.com. Również piszemy CV. Kontakt, 
Krasińskiego 1/3 („Jubilat"), 6 piętro, pokój 
611,9.00-15.00. 152603/C

ABSOLUTNIE uczciwe chałupnictwo bez­
pośrednio zlecimy bez kaucji! Total- PI, 09- 
100 Płońsk, ul.'Grunwaldzka 42 144442/A

AKCJE promocyjne. Dzwonić po 16.00, 
0694-189-266. 24882/a

ASYSTENTKA- sekretarka po komplekso­
wym szkoleniu. /012/413-82-50. 120960/E

AUTOKOMIS zatrudni pracownika z pra­
wem jazdy, licencją PUNU do ubezpieczeń. 
0604-206-306. 152544/A

BRYGADY monterów instalacji wentylacji 
i klimatyzacji zatrudnię. Oferty 15247802 
Kraków, Starowiślna 2. 152478/B

BUDOWLANYCH. 012/421-69-87. 24712/c

CHAŁUPNICTWO bez wkładu finansowe­
go. „Victoria- DG” Mickiewicza 24B/12,96- 
100 Skierniewice 146243/A

DO roznoszenia ulotek. /012/429-62-17.
146874/A

DO rozwożenia pizzy na rowerze. /012/ 
429-62-17. 144479/A

DWÓCH telemarketerów zatrudnię. Wyna­
grodzenie stale. 0501-575-321. 143426/a

DYSKRETNY lokal poszukuje pań. 012/ 
288-20-91,0507-803-615. 150202/A

FIRMA kurierska poszukuje osoby do roz­
noszenia przesyłek na terenie powiatu Wa­
dowickiego. 0505-008-468 po 16.00.

152505/A

FOTOMODELKI, modelki 5- 30 lat. /012/ 
413-60-36. 146629/A

FRYZJERKĘ zatrudnię. 0501-064-680 wie­
czorem. 24837/J

HANDLOWCA do biuletynu reklamowego, 
zgłoszenia prosimy przesyłać: phandlo- 
Wy@pOCZta.fm 152296/A"

HERBALIFE -współpraca. 0604-875-222.
150729/A

KADROWCÓW. 012/421-69-87. 24712/B 

KIEROWCÓW z samochodem do rozwoże­
nia pizzy. /012/292-50-46. 146554/a

KOLPORTAŻ ulotek (Huta). 012/647-03- 
54. 146407/A

KOSMETYCZKĘ, fryzjera. 0602-504-802, 
012/632-48-34. 25007/A

KSIĘGOWOŚĆ po kompleksowym szkole­
niu. /01 2/413-82-50; 120960/B

KURIERÓW z samochodem z okolic: Pro­
szowice, Miechów, Olkusz, Krzeszowice, 
Myślenice, Niepołomice, Sucha Beskidzka, 
Wolbrom, zatrudnię. /012/684-33-10, 
0605-421-170. 152541/c

igH tF| Europejskie
Wi Centrum Edukacji

PROJEKTANT stron WWW, grafik- praca 
po specjalistycznym kursie. /012/413-82- 
50. 120960/0

SERWIS samochodowy zrzeszony w ogól­
nopolskiej sieci zatrudni: mistrz - kierownik, 
sprzedawca - magazynier, mechanik samo­
chodowy. Oferujemy stałą pracę, ubezpie­
czenie, atrakcyjne wynagrodzenie. CV kie­
rować: Flash, Lelewela 10/3, Kraków. 
012/427-13-66 po 19.00. 152458/A

Spółka wodna
poszukuje

EKSPLOATATORA 
sieci wodociągowej ° 

i urządzeń hydroforni, s

0502393 153

SKLEP spożywczy zatrudni kasjerki, faktu- 
rzystki, panie na stoisko mięso - wędliny. 
Oferty: c-1698/a Biuro Ogłoszeń Combex, 
31-936 Kraków, os. Handlowe 9.

146466/A

TAMPONDRUK, sitodruk - zatrudnimy na 
umowę o pracę osobę z doświadczeniem, 
zgłoszenia Kraków, ul. Zarzecze 112A, 
godz. 8.00-10.00. 151961/A

TECHNIK elektronik - zatrudnimy na umo­
wę o pracę osoby z doświadczeniem, praca 
przy produkcji, zgłoszenia Kraków, ul. Za­
rzecze 112A, godz. 8.00-10.00. 151969/a

UMYSŁOWA. 0693-523-427. 146419/a

WWW.OFERTY.TAO.PL 141289/a

WYKWALIFIKOWANĄ kadrową ze znajo­
mością prawa pracy i ubezpieczeń- zosta­
niesz po specjalistycznym szkoleniu. /012/ 
411-78-33. 120960/c

ZAOCZNYCH, 012/266-29-80. 147367/A

ZATRUDNIĘ fryzjerki ze stażem oraz 
uczennice. /012/411-39-64. 152759/A

ZATRUDNIMY do roznoszenia ulotek. 012/ 
656-26-21 (8.00-15.00). 1429OZ/A

ZATRUDNIMY grafika komputerowego do 
prowadzenia samodzielnej pracowni re­
klam. 012/265-71-49. 151692/a

gama^^bell
langtiage for lite

Instytut Języka Angielskiego 

Bell Kraków
Grupa Szkół Bell International, Cambridge

I -------------------------------------------  .
pełny zakres kursów językowych dla dzieci i dorosłych 

przygotowanie do egzaminów FCE, CAE, CPE i BEC 

kursy w szkołach Bell’a w Wielkiej Brytanii i na Malcie 

S^* * * *<****<S>/

w Krakowie, ul. Sławkowska 17, 
gmach PAU, tel. (012) 422 71 06 

Europejska Szkoła Hotelarstwa i Turystyki 

• technik hotelarstwa 
• technik obsługi turystycznej 
• specjalista ds. hotelarstwa i turystyki 
• kelner/barman - certyfikaty!

Europejska Szkoła Kosmetyki i Wizażu

• technik usług kosmetycznych
• technik usług fryzjerskich
* specjalista ds. wizażu i stylizacji 
Europejskie Jednoroczne Studium Zawodowe 

• psychologia i socjologia
• ochrona środowiska - standardy U.E. 
| Szkoły posiadają uprawnienia szkól publicznych] 

zaświadczenia ZUS, WKU, inne

Trwają zapisy na semestr wiosenny! 
Chcesz zmienić szkołę i dołączyć do nas?

Przyjmujemy również na semestr III 
14382902A

MŁODYM szkolenie, praca. 012/266-29- 
80. 147371/A

ORIFLAME. /012/425-14-50. 149898/A

OSOBĘ do tipsów z doświadczeniem. 
0609-638-006,012/410-57-50. 149050/a

PRACA w księgowości i sekretariacie po bez­
płatnym szkoleniu. /012/411-78-33. 120960/A

ul. Michałowskiego 5 
www.gamabell.pl 
tel.634-12-49 ( JCT }

634-12-59 nm

■

IV Prywatne Liceum
VII Prywatne Gimnazjum

z uprawnieniami szkoły publicznej

NISKIE CZESNE
Stypendia dla najlepszych

Informacje: Kraków, ul. Basztowa 17 
tel.(0...12) 423-00-16, 422-90-98, faks 422-91-61 

www.ivplo-world.krakow.pl, www.gim.krakow.pi 
e-mail:pryw.gim@gim.krakow.pl

152508

CENTRUM EDUKACJI GOSPODARCZEJ 

31-503 Kraków, ul. Lubicz 25, tel. (012) 619-73-65, 619-77-75

NOWOCZESNE SZKOLENIA I KURSY ZAWODOWE
- księgowość komputerowa - rozliczenia z ZUS - asystentka - sekretarka
- książka przychodów i rozchodów - Płatnik - tworzenie stron WWW
- programy CDN, Symfonia - prawo pracy po nowelizacji i standardy PIP - obsługa komputera

NAJLEPIEJ I NAJTANIEJ! DLA ABSOLWENTÓW - OFERTY PRACY

Biuro Reklam i Ogłoszeń “Dziennika Polskiego” 
oddział w Oświęcimiu 

poszukuje kandydatów na stanowisko

PRZEDSTAWICIELA 
HANDLOWEGO

Wymagane:
-wykształcenie minimum średnie,
- kreatywność i komunikatywność,
- obsługa komputera - MS Office,
- mile widziany własny samochód.

Wynagrodzenie:
pensja stała + prowizja

Oferty:
cv oraz list motywacyjny wraz ze zdjęciem 

prosimy przesyłać do
Biura Reklam i Ogłoszeń “Dziennika Polskiego”, 

ul. Dąbrowskiego 11,
32-600 Oświęcim. . ...

DZIENNIK POLSKI

ZATRUDNIMY osobę do konsultacji w trak­
cie warsztatów z zakresu interpretacji kolo­
rów aury. Zgłoszenia pisemne (Oferty) 
15145202DDB0 Kraków, Starowiślna 2, do 
31.12.20 02. 151452/A

ZATRUDNIMY przedstawicieli handlowych 
w Krakowie- branża spożywcza. Tel 0601- 
48-68-83 w godz. od 18- 20 145348/a

WYŻSZA SZKOŁA
EKONOMII i INFORMATYKI

ul. Św. Filipa 17; 31-150 Kraków; t/fax 012/431-18-90; 431-18-82
www.wsei.krakow.pl; e-mail: kancelaria@wsei.krakow.pl

STUDIA LICENCJACKIE
Specjalności:

® Ekonomika i rachunkowość przedsiębiorstw
© Inwestycje i nieruchomości
» Informatyka w zarządzaniu_______________________

L
AKREDYTACJA EDEXCEL INTERNATIONALTj| 

Studenci otrzymują dyplom międzynarodowy /
HIGHER NATIONAL DIPLOMAS (HND)

> STUDIA UZUPEŁNIAJĄCE MAGISTERSKIE <
- umowa z Akademią Ekonomiczną na kontynuację studiów

> STUDIA ZAGRANICZNE <
- umowa z KARL-FRANZENS-UNIVERSITAT GRAZ w Austrii 

na wyjazd studentów na roczne studia.

STUDIA PODYPLOMOWE
■INFORMATYKA ■ SYSTEMY INFORMATYCZNE W ZARZĄDZANIU ■
■ FINANSE I RACHUNKOWOŚĆ PRZESIĘBIORSTW ■ CONTROLLING

I RACHUNKOWOŚĆ MENEDŻERSKA ■ KONTROLA WEWNĘTRZNA
I AUDYT® INTEGRACJA EUROPEJSKA® PLANOWANIE I ZARZĄDZANIE
PROJEKTAMI EUROPEJSKIMI ■ ZARZĄDZANIE SŁUŻBĄ ZDROWIA a

■ ZARZĄDZANIE I OBRÓT NIERUCHOMOŚCIAMI ■ 
FINANSE I ADMINISTRACJA PUBLICZNAr- PRZEDSIĘBIORCZOŚĆ ■

15213502

http://www.worW-Ho.fcrrtiow.pl
http://www.world-sjo.kr
http://www.BazaCV.com
http://www.Ba-zaCV.com
mailto:phandlo-Wy@pOCZta.fm
http://WWW.OFERTY.TAO.PL
http://www.gamabell.pl
http://www.ivplo-world.krakow.pl
http://www.gim.krakow.pi
mailto:pryw.gim@gim.krakow.pl
http://www.wsei.krakow.pl
mailto:kancelaria@wsei.krakow.pl
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Niełatwo o licencje
Dokończenie ze str. 58 

stucnaczy, nowiem następne 
zajęcia odbędą się 11 stycznia 
- mówi Magdalena Maciejow­
ska z KSF. W tym celu należy 
wpłacić 100 zł zaliczki, przed 
pierwszymi zajęciami 800 zł, 
a w połowie kursu uregulować 
kolejną ratę, czyli 1000 zł. 
Kurs kończy się w marcu. 
Obejmuje 7 spotkań w week­
endy (zajęcia na AGH w sobo­
ty 10 -17, niedziele 9 - 17). 
Wykłady prowadzą specjaliści 
z całej Polski, także osoby 
związane z UMiRM. Po egza­
minie wewnętrznym szkoła 
proponuje odbycie praktyki 

Rys. Andrzej Lichota

■

/ 1

I i

zawodowej w formie warszta­
tów (3000 zł - 6 miesięcy).

Kandydaci do zawodu mo­
gą dołączyć również do kursu 
organizowanego przez Krajo­
wą Korporację Oświatową. Tu 
również odbyły się 2 spotka­
nia, a kolejne jest przewidzia­
ne na 4 stycznia. Szkolenie za­
kończy się 23 marca. Słucha­
cze spotykają się co 2 tygodnie 
w weekendy. Zajęcia prowa­
dzone są w grupach 20-osobo- 
wych, prowadzą je licencjono­
wani pośrednicy oraz specjali­
ści z różnych dziedzin. - Aktu­
alnie proponujemy promocyj­
ną cenę 1600 zł za cały kurs 
- w cenę wliczony jest koszt 
materiałów - mówi dyrektor 
Anna Bucholc. Po zakończe­
niu zajęć uczestnicy powinni 
odbyć praktykę. Mogą to zro­
bić u licencjonowanych po­
średników lub w formie 
warsztatów, które w KKO 
kosztują 2000 zł (płatne 
w 5 ratach).

- Należy pamiętać, że nie 
można uczestniczyć w kursie 
i jednocześnie odbywać prakty­
ki. Dzienniczek praktyk otrzy­
muje się dopiero po zdaniu eg-

Dokończenie ze str. 58 
odwołać się do Sądu Pracy, 
a trudno jest przecież odwoły­
wać się od dokumentu, które­

Rozstanie
z pracodawcą

go się nie ma lub czasami na­
wet nie zna jego treści.

Warunki wypowiedzenia
Wypowiedzenie, jako czyn­

ność formalna, musi spełniać 
wiele warunków, aby było 
ważne. Po pierwsze, koniecz­
ne jest zachowanie okresu wy­
powiedzenia, następnie prawi­
dłowe oznaczenie osoby, do 
której jest ono skierowane, 
a w przypadku umów na czas 
nieokreślony podanie rzeczy­
wistej i zrozumiałej przyczyny 
wypowiedzenia.

Wypowiedzenie może być 
zaskarżone do sądu, jeśli któ- 

zaminu wewnętrznego na kur­
sie - uzupełnia Zofia Ziele- 
niewska z MSPON.

Dwa fachy w ręku
Licencję pośrednika można 

zdobyć również na kursach or­
ganizowanych przez Krakow­
ski Instytut Nieruchomości 
oraz Polski Związek Inżynie­
rów i Techników Budownic­
twa. Obydwie instytucje przy­
gotowują do zawodu pośredni­
ka trochę przy okazji, oferując 
równocześnie zdobycie kwali­
fikacji w zakresie pokrewnych 
zawodów. - Od kilku lat orga­
nizujemy kursy dla kandyda­

tów na zarządców nieruchomo­
ści. Ponieważ jednak program 
zajęć obejmuje częściowo te sa­
me zagadnienia, zapropono­
waliśmy uczestnikom kurs 
uzupełniający, w trakcie które­
go mogą przygotować się rów­
nież do egzaminu na licencję 
pośrednika w obrocie nierucho­
mościami - mówi Bogdan Ro­
gatko,. dyrektor KIN. Koszt 
kursu podstawowego (zarzą­
dzanie nieruchomościami) wy­
nosi 2100 zł, uzupełniającego 
(dla pośredników) 700 zł. Po 
zdaniu egzaminu wewnętrzne­
go każda ze specjalności wy­
maga zaliczenia odrębnej pół­
rocznej praktyki. - Proponuje­
my naszym uczestnikom 
udział w warsztatach, których 
koszt wynosi ok. 2500 zł. Sta­
ramy się honorować uczestni­
ków naszych kursów rabatami 
- dodaj e dyrektor Rogatko.

Do tej pory KIN zorganizo­
wał 12 edycji kursów. Najbliż­
sza zaplanowana jest na sty­
czeń 2003 r. Będzie to kurs dla 
zarządców z opcją uzupełnia­
jącą dla pośredników.

PZITB z kolei od kilku lat 
wspólnie z Politechniką Kra­

ryś z powyższych warunków 
nie zostanie spełniony, albo je­
śli przyczyna wypowiedzenia 
jest nieprawdziwa.

Zasadniczym terminem od­
wołania się do Sądu Pracy jest 
czternaście dni od daty otrzy­
mania wypowiedzenia, czyli od 
momentu pokazania go osobie, 
której dotyczy, lub doręczenia 
drogą pocztową.

Wypowiedzenie powinno 
zawierać pouczenie, w jaki spo­
sób można się od niego odwo­
łać. W razie braku takiego po­
uczenia termin odwołania do 
sądu nie obowiązuje, co ozna­
cza, że pracownik może skiero­
wać sprawę do sądu nawet 
w dniu, w którym rozwiązuje 
się stosunek pracy.

DANUTA ORLEWSKA 

kowską i Akademią Ekono­
miczną prowadzi podyplomo­
we studium szacowania nieru­
chomości. Trwa ono 2 seme­
stry i upoważnia do wykony­
wania zawodu rzeczoznawcy 
majątkowego. Trzeci semestr 
to studium dla zarządców i po­
średników. Absolwent 3-se- 
mestralnego kursu, po pozy­
tywnym zdaniu egzaminów 
państwowych, może wykony­
wać wszystkie 3 zawody. 
- 14 grudnia rozpoczęliśmy 
kurs z grupą kandydatów na 
zarządców i pośredników. Za­
interesowani mogą jeszcze do 
nich dołączyć - mówi kierow­
nik ośrodka szkolenia PZITB 
Stanisław Nowak. - Posiłkuje­
my się wykładowcami z kra­
kowskich uczelni oraz specjali­
stami z dziedziny gospodarki 
nieruchomościami - dodaje 
kierownik szkolenia. Zajęcia 
odbywają się w soboty i nie­
dziele (9.30-17 i 10-17). Zaję­
cia zakończą się egzaminem 
wewnętrznym w marcu, po­
tem organizator proponuje 
udział w 6-miesięcznych 
warsztatach (koszt 2500 
- 2800 zł).

Jaka przyszłość?
Z pewnością nie dotarli­

śmy do wszystkich organiza­
torów kursów dla pośredni­
ków w obrocie nieruchomo­
ściami, ale ci, z którymi udało 
się porozmawiać, podkreśla­
ją, że jest coraz mniejsze 
zainteresowanie słuchaczy 
udziałem w takich zajęciach. 
Wynika to z faktu, że od po­
czątku 2002 r. nie można już 
prowadzić pośrednictwa nie­
ruchomościami bez licencji. 
Kto chciał pracować.w zawo­
dzie, miał wystarczająco du­
żo czasu i ustawowych możli­
wości (wcześniej obowiązy­
wał tryb szczególny, który 
zwalniał doświadczonych po­
średników z egzaminu), aby 
zdobyć uprawnienia. - Teraz 
przychodzą albo zupełnie no­
we' osoby, pragnące zdobyć 
kwalifikacje, albo pracownicy 
biur nieruchomości, którym 
kurs opłaca biuro - mówi Ali­
cja Siadek z Krajowej Korpo­
racji Oświatowej. - Egzaminy 
zdają lekarze, prawnicy, ban­
kowcy, pielęgniarki, ekonomi­
ści - zauważa Zofia Ziele- 
niewska.

Obecnie mamy w kraju ok. 
3500 licencjonowanych po­
średników, z czego 10 proc, 
w Krakowie.

EP

Giełda Pracy i Edi^acja

Redaguje Aleksandra Nowak 

tel. 61-99-109 

e-mail: anowak@jagiellonia.krakow.pl

FIRMA 
HANDLOWO-USŁUGOWA 

zatrudni mężczyznę
WYMAGANE:______________

■ doświadczenie w montażu 
rolet aluminiowych 
i osłon okiennych

■ prawo jazdy
■ własny samochód
■ wiek 20 - 35 lat
■ mile widziane doświadczenie 

w montażu okien

Drukarnia opakowań 
przyjmie _

PRZEDSTAWICIELA 
HANDLOWEGO

chętnie z doświadczeniem 
w branży poligraficznej |
tel. 012/423-60-40 wew. 27 y

152858

W związku z dymanicznym rozwojem Firma

BROWARY POLSKIE BROK
- STRZELEC S.A.

poszukują kandydata na stanowisko

PRZEDSTAWICIEL
HANDLOWY
(w regionie Podhala).

Wymagania:
- wykształcenie średnie
- doświadczenie zawodowe na podobnym stanowisku
- miejsce zamieszkania w ww. regionie.

Oferujemy:
- samodzielną pracę w młodym i dynamicznym zespole 
oraz możliwość szkolenia i rozwoju,

- samochód służbowy.

Zainteresowane osoby prosimy o przesłanie CV wraz z listem motywacyjnym, zdję­

ciem oraz informacjami dodatkowymi w postaci referencji, przebytych szkoleń itp. 

w terminie do 14 dni od daty ukazania się ogłoszenia na adres:

BROWARY POLSKIE BROK - STRZELEC S.A., 
31-223 Kraków, ul. Pachońskiego 5 

z dopiskiem „PRACA”.

Jednocześnie informujemy, iż nadesłanych ofert nie zwracamy. Na aplikacji prosimy o do­
pisanie klauzuli: „Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych zawartych w 
ofercie pracy dla potrzeb niezbędnych do realizacji procesu rekrutacji (zgodnie z Ustawą z 
dnia 29.08.97 r. o ochronie danych osobowych. Dziennik Ustaw nr 133, poz. 833).

15244302

CARREFOUR to druga co do wielkości grupa dużej dys- Carrefour 
trybucji na swiecie a PIERWSZA W EUROPIE II! Nasz 
dynamiczny rozwój objął już 31 krajów na 4 kontynentach.
W Polsce jesteśmy obecni od 1997 r„ w którym otworzyliśmy pierwszy hipermarket 
w Łodzi. Od 1999 roku nasza działalność w Polsce objęta również rozwój sieci 
supermarketów Champion. W 2000 roku dokonała się fuzja naszej firmy z Globi, 
dzięki czemu nasza sieć powiększyła się do ok. 80 sklepów. Do hipermarketu 
Carrefour Czyżyny poszukujemy kandydatek i kandydatów na stanowiska:

Z myilq o Tobie

PRACOWNIK DZIAŁU KAS (1/2 etatu)
Oczekujemy: • wykształcenia min. zawodowego • odporności na stres 

• dyspozycyjności • uregulowanego stosunku do służby wojskowej

RZEŹNICY, KUCHARZE, PIEKARZE, 
CIASTKARZE .

Oczekujemy: • wykształcenia kierunkowego lub doświadczenia zawodowego na 
danym stanowisku • dyspozycyjności • uregulowanego stosunku do służby wojskowej 

Oferujemy: • ciekawą pracę w dużej, międzynarodowej firmie w młodym zespole 
zdobycie bogatego doświadczenia • duże możliwości rozwoju osobistego

Wszyscy kandydaci muszą posiadać pracownicze książeczki zdrowia 
dla celów sanitarno - epidemiologicznych.

Grupa Carrefear itWięrą iw świecfe;
CO TYDZIEŃ JEDEN HIPERMARKET! C0 3 DNI JEDEN SUPERMARKET!

CODZIENNIE JEDEN SKLEP DYSKONTOWY!

clobi
Osoby zainteresowane prosimy o przesyłanie 

listów motywacyjnych oraz c.v. ze zdjęciem na adres: 
DZIAŁ PERSONALNY CARREFOUR XII CZYŻYNY 

UL. MEDWECKIEGO 2, 31-870 KRAKÓW 
z dopiskiem „PRACA“ P c.v. 

Prześlij nam ofertę przez internet www.cv.carrefour.pl on sine

Prosimy o zamieszczenie adnotacji: „Wyrażam zgodę na przetwarzanie wszystkich 
danych osobowych podanych przeze mnie w przestanej ofercie przez 

Carrefour Polska Sp. z o.o. z siedzibą w Warszawie ul. Targowa 72, 03-734 Warszawa 
w celu prawidłowej realizacji procesów rekrutacyjnych, w tym również tych 

•'zaprowadzonych w przyszłości zgodnie z ustawą o ochronie danych osobowych 
z dn. 29.08.97. Dz. U. Poz. 883.'

f -i-

Drukarnia przyjmie

KRAJACZA
z dużym doświadczeniem 

wynagrodzenie
10-16 zł/ godz. (brutto), 
tel. 012/423-60-40 wew. 27 I

152854

CV + list motywacyjny prosimy 
nadsyłać na adres:

Biuro Reklamy Prasowej „NASTROJE”, o, 
al. Beliny-Prażmowskiego 41, |

31 -514 Kraków, oferta nr W/96/N3 §

mailto:anowak@jagiellonia.krakow.pl
http://www.cv.carrefour.pl
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PARCELE • DOMY • MIESZKANIA
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Ceny nieruchomości są wprost proporcjonalne do atrakcyjności ekonomicznej kraju Fot. Robert Glac

Sentymenty i interesy

Rrar W* ■' *>

Sil!

MIESZKANIA
ul. Szuwarowa

BASEN KORT FITNESS
PLACE ZABAW MONITORING PRZEDSZKOLE

BLOK nr 7 termin realizacji: III kw. 2003 r.

DOMY w ZABUDOWIE SZEREGOWEJ
Kliny Borkowskie - ul. Komuny Paryskiej

Termin realizacji: III kw. 2003 r.

30-392 Kraków, ul. Czerwone Maki 65, 
tel. (012) 25-25-334, tel. (012) 25-25-335, 

www.mieszkania.inter-bud.com.pl

- możliwość negocjacji cen

mieszkaniowych
- prawo Partycypanta do dysponowania 
mieszkaniem jest zbywalne
i może zostać dziedziczone

89893B

Spekulowanie gruntami może w przyszłości dotyczyć tzw. ściany wschodniej. 
Tam są najtańsze grunty, tam przesunie się granica UE.

S
tało się coś, co prze­
szło oczekiwania nie 
tylko Niemców, ale 
i pozostałych obywateli Unii 

Europejskiej. Najtańsze nie­
ruchomości w Europie moż­
na dziś kupić we wschod­
nich landach Niemiec. Do­
rny, kamienice czy mieszka­
nia są tam dziś średnio dwa, 
a nawet cztery razy tańsze 
niż podobne nieruchomości 
w Polsce. Czy w takiej sytu­
acji powtarzane od lat oba- 
wy, że po naszym wejściu 
d0 UE cudzoziemcy będą 
masowo kupować naszą ta­
mą ziemię, stare pałace czy 
Kamienice, nie okażą się 
Polską fobią?

niemc^kU - obsłuSui? D™* 
êmom°sa w rejonie przygra- 

dzipr?m 1^at rL'-ernal co- 
^me sp?tykam si? z pyta_ 

w będziemy
gli swnlh°^Okrai<JWcy będ[i m°- 
mer^h dme natlyivac 11 ™ 
kupować!10-^ b?dą ie masow°

J Góry (oddziały we Wrocła­

wiu i Świdnicy), jednego z naj­
dłużej działających pośrednictw 
nieruchomościami na Dolnym 
Śląsku. Polacy obawiają się 
przede wszystkim Niemców, a to 
z powodu jasnego, roszczenio­
wego stanowiska ziomkostw. Po­
wszechnie powtarzane są rów­
nież opinie, jakoby nieruchomo­
ści w Polsce były tak tanie, że 
bez wysiłku stać na nie przecięt­
nie zarabiającego obywatela UE. 
- W Polsce nic nie jest za darmo. 
Uważam wręcz, że nieruchomo­
ści, zwłaszcza te w dobrych loka­
lizacjach, są jeszcze zbyt drogie 
nawet dla lepiej zarabiających 
Europejczyków - zaprzecza wła­
ściciel PELKOM-u i dodaje: - Zaś 
z punktu widzenia osoby zawo­
dowo zajmującej się nieruchomo­
ściami i operującej po obu stro­
nach granicy - polskiej i niemiec­
kiej - sądzę, że przypisywanie 
Niemcom zakusów na ziemie 
przy zachodniej granicy jest nie­
porozumieniem i wyolbrzymie­
niem tego zjawiska.

Pieniądz robi pieniądz
Kto więc kupuje nierucho­

mości w rejonie zachodniej gra­

nicy Polski? Czy rejestruje się 
dużo transakcji z udziałem ob­
cokrajowców? - Największe za­
interesowanie polskimi nieru­
chomościami przez obcokrajow­
ców mamy już za sobą. Przypa­
dła ono na lata 1994/95. 
Od 2000 r. liczba transakcji spa­
dła aż o 50 proc., mimo że nasza 
firma dysponuje jedną z najbar­
dziej atrakcyjnych list ofert 
w kraju - twierdzi Leszek Mich- 
niak, prezes Wrocławskiej Gieł­
dy Nieruchomości, największe­
go koncernu pośrednictwa nie­
ruchomościami w Polsce, dys­
ponującego około 30 000 ofert 
z 70 miast Polski i Europy. 
Wśród ofert WGN można zna­
leźć kilkaset zabytkowych ze­
społów dworsko-pałacowych, 
kamienic, wiele nie funkcjonu­
jących już zakładów przemysło­
wych, gruntów pod działalność 
komercyjną i wielohektarowych 
gospodarstw. Co wzbudza naj­
większe zainteresowanie za­
chodnich inwestorów?

- Kupują przede wszystkim 
dwory i pałace z przeznacze­
niem na siedziby szkoleniowe, 
centra konferencyjne, na hotele

i pensjonaty. Do minimum spa­
dła zainteresowanie gruntami, 
w br. zarejestrowaliśmy jakieś 
śladbwe ilości transakcji. Do­
brze natomiast zaczęły się 
sprzedawać stare zakłady do 
gruntownej modernizacji - wyli­
cza prezes WGN.

- Sprzedałem w ciągu ostat­
nich lat 4 pałace i właśnie finali­
zuję 5. transakcję z klientem 
z USA - mówi Jerzy Kisiel, któ­
rego firma specjalizuje się rów­
nież w nieruchomościach zabyt­
kowych - i chętnie modliłbym 
się każdej niedzieli, aby raz na 
kilka miesięcy sprzedać dobre­
mu, odpowiedzialnemu inwe­
storowi dwór lub pałac. I to by­
najmniej nie z powodu zysków 
dla firmy, ale wyłącznie dlatego, 
aby je uratować nie tylko przed 
wandalami, ale zatrzymać pro­
ces popadania w ruinę. Sprzeda­
ne do tej pory obiekty wypięk­
niały i przeżywają prawdziwy 
renesans.

- Zachodni inwestorzy nie ku­
pują po to, aby nieruchomości 
stały i ulegały dewastacji. Pie­
niądz musi robić pieniądz.

Dokończenie - str. 63

KUNY S.A.

www.tbsklinyzacisze.pl

Dział Sprzedaży, Kraków, ul. Wadowicka 8W, tel. (0 12) 269 07 55
152503

(012)431-15-53 
£* 431-11-20

BIURO TUI CENTRUM PODRÓŻY
KRAKÓW, UL. ŚW. MARKA 11A

zimowe podróże z uśmiechem

Wyspy Kanaryjskie, Egipt, Tunezja , Maroko, 
Dominikana, Kuba, Meksyk, Kenia, Mauritius, 
Tajlandia, Singapur, Bali, SriLanka

- wylot z Warszawy.

Seszele, Malediwy, Jamajka, Goa i inne

- wylot z portów niemieckich.

Austria, Francja, Włochy, Słowacja, Słowenia, 
Szwajcaria i Niemcy

- hotele i apartamenty z dojazdem własnym.

Rezerwacja hoteli w miastach europejskich.

TUI

http://www.mieszkania.inter-bud.com.pl
http://www.tbsklinyzacisze.pl


Nr 299 (17 789)62
DZIENNIK POLSKI

r

i S.M. ZADWORZE
www.zadworze.krakow.pl

Bkesolycli Świąt SBożego Blalodzenia 

i Szczęśliwego Kłowego jRoku 

życzy 
SSH „Zadworze ”

ul. Chmieleniec 13, 
tel. 12/294-82-82, 294-82-23 
czynne pn.-pt. 7.00-17.00 

ul. ks. W.Turka 5, 
tel. 12/653-14-55, 
czynne pn.-pt. 9.00-15.00

r v
O

2~>>
** Os. Panorama - ul. Chmieleniec

» Os. Zadworze - ul. ks. W.Turka

BIURO NIERUCHOMOŚCI „MAGIEROWSKA”
Kraków, pl. Szczepański 3, II piętro tel. 292-62-62 §
www.magierowska.pl tol./lax 292-63-63
biuro@magierowska.pl tel. kom. 0501 418 550

WOLA JUSTOWSKA - UL. KOGUCIA (200 n od parku Oecjuszal

INWESTYCJA ROZPOCZĘTA!
• ekskluzywne apartamenty o powierzchni od 32 m1 do 350 in!

• osiedle położone na działce o pow. I ha • wysoki standard wykończenia
• termin realizacji: II kw. 2003

g;

OSTATNIE DOMY!!!
Osiedle Parkowe - Blblce k. Krakowa. 

Domy w zabudowie bliźniaczej
• domy bud. metodą tradycyjną: 142,5 m2 -148,3 m2, 

CENA: od 2275 zł/m2

z przynależną działką 4-5 a

NOWE . 
MIESZKANIA

* Ruczaj
- 42 m!, parter, 115 tys. zł

•Chmieleniec
- 33.5 m’, parter, 94 tys. zł
- 40 m!, I p„ 110 tys. zł 

‘Obozowa 
- 39 m'. parter. 93 tys. zł 

-39 m!, I p., 102 tys. zł

* Radzikowskiego
- 95 m!, 2750 zł/m'

•os. Familijne
- 30-100 m!. 2299 zl/itf

WIELE 

MOŻLIWOŚCI 

óo.6i)Mi!Z.ścui 
Lik Pil O t6w/P&4 O JUL 

Mieszkania od 46 nr.
Enklawa ciszy i spokoju w centrum miasta. 

Ogrodzone budynki z windami.
Garaże i podziemne miejsca parkingowe, 
Internet, TV-sat, telefony, kamery dozoru. 

Budowa w trakcie realizacji.
HIPOTEKI WOLNE OD OBCIĄŻEŃ.

KKOWODPKLA 
llL KiiAnKy KoSJciyajinyjktej

Mieszkania od 31 m2.
Nowoczesne doskonale położone osiedle 
mieszkaniowe. Czteropiętrowe budynki 
z windami. Podziemne monitorowane 

z mieszkania, miejsca parkingowe, 
Internet, TV-sat, telefony, kamery dozoru. 

Budowa w trakcie realizacji.
HIPOTEKI WOLNE OD OBCIĄŻEŃ. 
OSTATNIE WOLNE MIESZKANIA.

I Salwator |

CENA GWARANTOWANA: 4500 Zł/m2 (netto)

NAJTAŃSZA OFERTA NA RYNKU 
PRAWOMOCNE POZWOLENIE 

NA BUDOWĘ. 
HIPOTEKI WOLNE OD OBCIĄŻEŃ. 

kppkków

L! W UJ UśUf Ua CflLL 
Domy w zabudowie szeregowej 

w otulinie Bielańsko-Tynieckiego 
Parku Krajobrazowego. 
W rewelacyjnej cenie. 

HIPOTEKI WOLNE OD OBCIĄŻEŃ 
PRAWOMOCNA DECYZJA WZiZT

• 1 pokojowe 31 m2
• 2 pokojowe 48m2
• 3 pokojowe 55m2
• 3 pokojowe 58m2
• 3 pokojowe 61 m2 

2600 zł/m2

./w^/titi teł. 416 31 91,416 18 8.8
31-215 Kraków, ul. Ludwika Solskiego 7c, www.żabiniec.pl

mieszkania w małych budynkach ,
2 pokojowe 44m2
2 pokojowe 55 m2

z ogródkami I
1 pokojowe 35m2
3 pokojowe 82m2
3 pokojowe 85 m2 |r °^/rnsd°^e
4 pokojowe 89m2 >
4 pokojowe 110 rr£

•■ • h' ....
- • T" ■»'.’? J: 

s V ''

I 'ii, 
li-'- . '
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Zapraszamy: pn: godz. 9.00-17.00, wt, śr, cz, pt: godz. 8.00-15.00

hL Kjjulllu <5 
Luksusowe apartamenty w sercu Starego 

Salwatora. Klimatyzacja, kominek, winda, 
sztywne łącze, dwie niezależne linie 

telefoniczne, piętrowy garaż. 
Zapraszamy to ostatnie tak piękne miejsce 

w Krakowie.
HIPOTEKI WOLNE OD OBCIĄŻEŃ. 

PRAWOMOCNA DECYZJA
POZWOLENIA NA BUDOWĘ.

PlKAKAP/Y 
uL J^JKikyPu.Lw.jka 

Budynek biurowy klasy A 
Najwyższa jakość za 

najniższy na rynku czynsz.
WOLA JPPAOWAKA

i. 1L i.VA.lI ju u wuk IS
fc OKAZJA
OSTATNIE WOLNE 

MIESZKANIE!!!
'WSW®®:*-™/ ? :

SPECJALNY PROGRAM
KREDYTOWY DLA NASZYCH 

KLIENTÓW
PRZYGOTOWANY PRZEZ: 

BZ WBK S.A.
PKOBPS.A.

i
i

M

gtjs
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12690 zl/tnJ
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1275000 zl
I

I
| Leasing operacyjny
powierzchni biurowych

od 9,99 USD/m2

www.salwator.cofn-p1
info@salwator.com.pj

http://www.zadworze.krakow.pl
http://www.magierowska.pl
mailto:biuro@magierowska.pl
ww.%25c5%25bcabiniec.pl
http://www.salwator.cofn-p1
mailto:info@salwator.com.pj


63Wtorek 24 grudnia 2002
Dziennik Polski

jtosprzedaż

Pałacowe pokoje
D
 wielu zabyt­

ków w Mało- 
: polsce typu: 

rezydencje, pałace, dwory 
mijający i przedłużający się 
czas bez gospodarza przy­
niesie fatalny skutek. Po­
stępująca destrukcja do­
prowadzi do całkowitego 
zniszczenia wiekowych bu­
dowli. W województwie 
znajduje się kilkanaście 
bardzo pięknych i bardzo 
starych obiektów, zanie­
dbanych, ogołoconych 
z dawnych ozdób. Wysta­
wiono je na sprzedaż.

W ofercie jest m.in. pałac 
i dwór na Szczurowszczyźnie. 
Zabytki i ich otoczenie jest spo­
niewierane.

Pałac w Zaborowie stoi na 
środku pastwiska. Wszystkie 
okna w zabytkowym gmaszy­
sku świecą dziurami. Przy dwo­
rze w Górce, niedaleko wałów 
Wisły, nie ma żywego ducha. 
Budynek stoi otwarty. Wszyst­
ko, co można było ukraść, daw­
no zostało wyniesione.

Dwór przez wiele lat pełnił 
funkcję szkoły. Dzieci przenio­
sły się dó nowego budynku i za­
bytek nieszczeje. Otacza go pra­
wie 2-hektarowy teren. Pilnie 
wyczekuje się kupca z planem 
adaptacji obiektów na zakład 
pracy. - Pensjonat, nieuciążliwe 
rzemiosło byłoby szansą na no­
we miejsca pracy - mówi Hali­
na Święch z Urzędu Gminy. Dal­
si i bliżsi sąsiedzi dawnych rezy­
dencji nie interesują się losem 
zabytków. Jest im wszystko 
jedno, czy obiekt zostanie ura­
towany czy nie. Na głowie mają 
swoje, codzienne problemy. 
Gminnych urzędników zniechę­
cają niepowodzenia, jakimi za­
kończyły się rozmowy z kontra­
hentami, którzy - tak się wyda­
wało - szybko sfinalizują trans­
akcję i rozpoczną prace remon­
towo-budowlane. Chęć kupna 
dworu w Górce zgłosiła m.in.

Sentymenty i interesy
Dokończenie ze str. 61 

Wszystkie sprzedane przez nas 
obiekty zostały z wielką staran­
nością odrestaurowane i zara­
biają - potwierdza opinię kolegi 
z Jeleniej Góry, prezes Leszek 
Michniak.

Sentymentalne powroty
Z informacji, jakie uzyskali­

śmy z pośrednictw nieruchomo­
ści z Dolnego Śląska, wynika, że 
dość chętnie inwestują tam 
Duńczycy, Szwedzi, Holendrzy, 
a także Niemcy. Oprócz firm, 
które kupują obiekty dla celów 
biznesowych, za domami 
1 mieszkaniami rozglądają się 
Przede wszystkim miesza­
ne polsko-niemieckie, pol­
sko-szwedzkie czy holender- 
® le małżeństwa. Czasami 

e względów sentymentalnych 
wracają emeryci z polskim ro- 
li°iz?idem’. którzy przepracowa-

1 łkadziesiąt lat za granicą. 
. zukają domków w cenie oko- 
tvs '5n eUr0 ^ok- 100 ~ 200 
nt-oi- ’ Płożonych w ładnej 

nailePiei na wsi. 'Można 
alezc i tańsze oferty - domki 

alew^a °koł° 60 - 70 zl- 
karCtm^ZWykle wy'rnagają one 
zbv ta nf8°, remontW mają nie- 
kienskntrafC^ną lokalizacj?- 
sta^ mfrastmktnrę, a ludzie 

- Soble komfort życia 
mówi Jerzy Kisiel.

szv 5't0 dro§0? Tak> zważyw- 
czasami w odległości kil­

jedna z dobrze prosperujących 
firm produkcyjnych, wysyłająca 
swe produkty na Zachód. Nie­
stety, przedsiębiorca zmienił 
plany, choć miejsce jest wyjąt­
kowo atrakcyjne.

Potencjalni inwestorzy, oglą­
dający pałac w Zaborowie, zwra­
cają uwagę na okazały budynek 
i niewielkie, nieproporcjonalne 
otoczenie, teren mierzy niewiele 
ponad hektar. Wokół znajdują 
się domy, o dokupieniu wolnych 
terenów nie ma mowy.

Obiekty te okres świetności 
mają już za sobą. A przecież hi­
storia powinna budzić senty­
ment. Dwór w Górce wybudo­
wany został w XIX w. Moderni­
styczna budowla, murowana, 
z cegły, parterowa z ryzalitem 
środkowym, piętrowym, pokry­
ta tzw. dachem siodłowym nale­
żała w latach dwudziestych 
ubiegłego wieku do rodziny 
Dąbskich. Przed wybuchem 
wojny część majątku ziemskie­
go została sprzedana. Ostatnim 
właścicielem był Andrzej Strze­
lecki. Po 1945 r. majątek został 
rozparcelowany, a budynek 
przeznaczony na szkołę. Odtąd 
rozpoczął się okres przeróbek. 
Od strony północnej widać śla­
dy parku krajobrazowego, od 
strony południowej resztki 
ogrodu. Wokół pałacu w Zabo­
rowie nie ma nawet śladu po 
parku czy ogrodzie. Był to także 
majątek Dąbskich. Ostatnia wła­
ścicielka Irena Dąbska zmarła 
w 1989 r. Po rozparcelowaniu 
majątku w budynku mieścił się 
ośrodek zdrowia, sklepy, szkoła 
rolnicza. W latach 50. urzędo­
wała tu spółdzielnia, w końcu 
pomieszczenia zamieniono na 
składnicę nawozów.

I ten układ wnętrz potrafią 
odtworzyć jedynie konserwato­
rzy, sięgając do zachowanych 
dokumentów. Pałac nawet w ta­
kim stanie, w jakim jest... za­
chwyca.

Jedno z biur nieruchomości 
oferuje kolejną zapomnianą 

ku, kilkunastu kilometrów moż­
na znaleźć znacznie atrakcyj­
niejsze oferty. Tyle że po nie­
mieckiej stronie granicy. - Dom­
ki na wsi można już kupić za 
2 tys. euro. U nas trzeba zapła­
cić jakieś 10 razy więcej, a przy 
tym jak sądzę na podstawie 
zdjęć, są one w całkiem dobrym 
stanie. Kamienica w Magdebur­
gu - 32 tys. euro. Gdyby stała we 
Wrocławiu, byłaby 10 razy droż­
sza. Dom na obrzeżach Berlina 
o powierzchni 200 m kw. o do­
brej architekturze i w dobrym 
stanie technicznym - 38 tys. euro 
(ok. 160 tys. zł). Czy na przed­
mieściach Warszawy znalazłaby 
się podobna oferta? - zastanawia 
się Leszek Michniak.

Całą paletą podobnych ofert 
dysponuje Jerzy Kisiel. - Może 
Polakom z centralnej Polski trud­
no w to uwierzyć, ale w Gorlitz 
kilka bardzo pięknie odremonto­
wanych kamienic należy do Po­
laków. Nie są rzadkością przy­
padki, że Polacy wynajmują 
mieszkania w Gorlitz, a pracują 
po polskiej stronie w Zgorzelcu. 
To im się opłaca. Aktualnie 
zwrócił się do mnie Urząd Mia­
sta w Gorlitz z ofertą sprzedaży 
kilku kamienic w cenie od 75 tys. 
do 100 tys. euro. Nie zależy im, 
kto je kupi, ważne, aby nie popa­
dały w ruinę - komentuje wła­
ściciel PELKOMU. A żeby mnie 
już do końca zaskoczyć, dodaje: 
- Nie tak dawno przeczytałem 

budowlę na terenie Małopolski. 
Zabytkowy zamek nie jest za­
mieszkany od 1939 r. Aż dziw, 
że budowla do tej pory stoi i na 
pierwszy rzut oka nieźle 
się trzyma. Zmierzono po­
wierzchnię użytkową. Na 
trzech kondygnacjach wyliczo­
no 1234 m kw., jedną czwartą 
zajmują pomieszczenia gospo­
darcze w piwnicach, parter 
i dwa piętra wypełniają pokoje. 
Doliczyliśmy się 57 odrębnych 
pomieszczeń. Zamek wybudo­
wano z cegły ceramicznej i ka­
mienia. Przestrzeń wokół, choć 
mocno zdewastowana, impo­
nuje wielkością. Obiekt otacza 
17-hektarowy obszar.

Dwór w Zwierniku ocalał, ponieważ ma gospodarza

Zespół pałacowo-ogrodowy 
został zaprojektowany przez 
Włocha. Znakomity architekt 
Francis* Maria Lanci zapropo­
nował okazałą rezydencję z ta­
rasami i podcieniami. W 1926 r. 
dobudowano wieże i skrzydło 
zachodnie. Nieregularny 
kształt nadał obiektowi wygląd 
szkockiego zamku. W roku 
1950 przeprowadzono remont. 
Dziś w pierwszej kolejności 
trzeba, wymienić stolarkę i na­
prawić dach. Zamek może jed- 

w jednej z popularnych niemiec­
kich gazet, że Berlin stać się mo­
że jedyną niemiecką wyspą na 
wschodnich landach niemiec­
kich, bowiem nieruchomości na 
tych terenach bardzo chętnie ku­
pują Polacy.

Spekulacje na ścianie 
wschodniej

Moi rozmówcy zwracają 
uwagę na przyczynę tak gwał­
townego spadku cen nierucho­
mości we wschodnich landach 
Niemiec. To bezrobocie. Niemcy 
masowo opuszczają swoje do­
mostwa i wyjeżdżają na zachód 
kraju w poszukiwaniu pracy. 
Z samego Gorlitz rocznie wyjeż­
dża 3000 osób! Dodajmy, że 
u naszych zachodnich sąsiadów 
nie ma problemu mieszkań. One 
czekają na swoich lokatorów na­
wet tam, gdzie są znacznie 
mniejsze problemy ze znalezie­
niem zatrudnienia.

Przykład wschodnich lan­
dów Niemiec jest przestrogą dla 
nas i jednocześnie odpowiedzią 
na pytanie - czy po wejściu do 
UE wykupią nas cudzoziemcy? 
Ceny nieruchomości są wprost 
proporcjonalne do atrakcyjności 
ekonomicznej kraju. Biedni wła­
ściciele nieruchomości mogą się 
ich wyzbywać za bezcen. Mogą 
też windować ceny, jeśli znajdą 
się inwestorzy, którzy będą 
chcieli działać w kraju o dobrze 
prosperującej gospodarce.

nak nadal służyć. Z taką ilością 
pokoi nadaje się na hotel, pen­
sjonat. Według oceny konser-. 
watorów przyrody, stan parku 
nie jest najgorszy, zachowały 
się tutaj i pozostają w dobrym 
stanie - drzewa, w większości 
liściaste.

Obecni administratorzy wy­
mieniają cenę. Cena wywoław­
cza dworu i pałacu na Szczu­
rowszczyźnie wynosi 150 tys. zł. 
Ostateczną kwotę ustali komisja 
przetargowa. Zamek z kilku­
dziesięcioma pokojami wart jest 
2 min zł. Podane ceny na pewno 
odstraszają miłośników zabyt­
ków. Inwestorzy z kapitałem nie 
mają czasu, na konsultacje 

z konserwatorami w szczegól­
ności. Mając w perspektywie 
przebrnięcie przez tę procedurę, 
wolą budować od podstaw.

Zabytki skazane są na znisz­
czenie? Znalezienie kupca nie 
jest sprawą łatwą, nie znaczy to 
jednak, że beznadziejną. Im 
szersza reklama, tym większe 
szanse na uporządkowanie 
obiektu, który należy do najcen­
niejszych.

KRZYSZTOFA BIK-JURKOW
Fot. autorka

- Cieszę $ię, że udało się Pol- | 
sce wywalczyć 12-letni okres | 
ochronny na kupowanie ziemi ( 
rolniczej (krótszy 7- lub 3-letni | 
w przypadku już istniejącej I 
dzierżawy). To zaostrzenie ma | 
sens. Obawiałbym się najbar- | 
dziej bardzo ekspansywnych Ho- | 
lendrów, gdyż ziemia u nich jest | 
średnio 25 razy droższa niż | 
w Polsce - stwierdza Leszek | 
Michniak.

- Spekulowanie gruntami, | 
o które tak bardzo obawiają się | 
niektóre ugrupowania politycz- | 
ne, może w przyszłości dotyczyć | 
tzw. ściany wschodniej, a to dla- | 
tego, że po pierwsze, tam są naj- f 
tańsze grunty, a po drugie, tam ( 
przesunie się granica Unii Euro- | 
pejskiej. A interesy kwitną na te- | 
renach przygranicznych, zwłasz- | 
cza w bliskim sąsiedztwie potęż- j 
nego, wschodniego rynku zbytu i 
- uważa Jerzy Kisiel.

Żaden z moich rozmówców | 
nie przewiduje radykalnego ; 
wzrostu cen nieruchomości. Mi- | 
mo że w Polsce tworzy się lepszy | 
klimat dla inwestowania w nieru- | 
chomości, głównie ze względu | 
na zwiększenie dostępności kre- | 
dytów, to dopóki nie wzbogaci | 
się portfel przeciętnego Polaka, | 
nie ma co liczyć na większy ruch | 
w interesie. Na pewno nie zrobią | 
go obcokrajowcy. W Polsce jest ■ 
tak samo drogo, jak w Europie, | 
tylko trochę mniej atrakcyjnie.

EWA PIŁAT

T
rybunał Konstytucyjny 
orzekł w ubiegły czwar­
tek, że wyłączenie 
możliwości ubiegania się 

przez zabużan o tereny nale­
żące do Agencji Mienia Woj­
skowego i Agencji Własno­
ści Rolnej Skarbu Państwa 
jest niekonstytucyjne.

Orzeczenie Trybunału Konstytucyjnego

Więcej dla zabużan
Zgodnie z przepisami Ustawy 

o gospodarce nieruchomościa­
mi, formą rekompensaty za mie­
nie pozostawione na Wschodzie 
jest zaliczenie wartości mienia 
zabużańskiego na poczet opłat 
za użytkowanie wieczyste grun­
tu lub na poczet ceny sprzedaży 
nieruchomości, stanowiących 
własność skarbu państwa. Zabu- 
żanie o grunty mogą ubiegać się 
biorąc udział w przetargu.

W umowach (tzw. republi­
kańskich) podpisanych przez 
PKWN w 1944 r. z trzema repu­
blikami radzieckimi: ukraińską, 
białoruską i litewską, Polska zo­
bowiązała się do wypłacenia od­
szkodowania repatriantom zabu­
żańskim. W latach 1944-1953 
było ich 1,75 min.

W początkowym okresie za­
sób nieruchomości skarbu pań­
stwa przeznaczonych do zaspo­
kajania roszczeń zabużan był 
dość obszerny. Z czasem doszło 
do jego uszczuplenia, m.in. 
w wyniku komunalizacji mienia 
państwowego oraz wyłączeniu 
terenów wchodzących w skład 
zasobu Własności Rolnej Skar­
bu Państwa oraz Agencji Mienia 
Wojskowego.

Zdaniem rzecznika praw oby­
watelskich - który zaskarżył te 
przepisy - wprowadzenie takich 
regulacji spowodowało, że reali­
zacja uprawnień do rekompen­
sat za mienie zabużańskie ma 
charakter iluzoryczny.

Stanowisko RPO poparła 
przedstawicielka Sejmu, poseł 
Aleksandra Gramała. „Funkcją 
tych zobowiązań jest niewątpli­
wie otrzymanie przez zabużan 
nieruchomości. Kolejne przepi­
sy jednak ograniczały zasoby” 
- mówiła.

Ze stanowiskiem tym nie 
zgadzali się przedstawiciele pro­
kuratora generalnego oraz Kan­
celarii Premiera. „Wina częścio­
wo leży po stronie zabużan. 
Przez 60 lat nie ubiegali się o re­
kompensatę. Państwo nie może 
realizować zasady zaufania oby­
wateli do państwa nie patrząc 
się na inne potrzeby” - mówiła 
prok. Zofia Wężyk.

Trybunał podzielił wątpliwo­
ści RPO i przedstawiciela Sejmu 
i uznał, że przepisy o gospodar­
ce nieruchomościami łamią 
konstytucję. Trybunał uznał, że 
umowy podpisane przez PKWN 
nie były umowami zawartymi 
przez organ suwerenny. „Polska 
w II wojnie światowej poniosła

Jeszcze cztery lata

Z użytkowania na własność
Z

 jedną uściślającą po­
prawką Senat przyjął 
13 bm. nowelizację 

ustawy o nabywaniu przez 
użytkowników wieczystych 
prawa własności do nieru­
chomości.

Znowelizowana przez Sejm 
ustawa zakłada przedłużenie 
o 4 lata możliwości nieodpłat­
nego nabywania prawa własno­
ści przez użytkowników (na 
zasadach wieczystych) nieru­
chomości na ziemiach zachod­
nich i północnych.

Ustawa przed nowelizacją 
zakładała, by prawo do nieod­
płatnego przekształcenia pra­

największe straty. A umowami 
tymi zobowiązała się do wypła­
cania olbrzymich odszkodowań 
dla zabużan. To nie było działa­
nie w interesie Rzeczypospoli­
tej” - mówił w uzasadnieniu 
wyroku przewodniczący składu 
sędziowskiego Marian Grzy­
bowski. Dodał, że umowy te nie 

zostały dodatkowo ratyfikowa­
ne i opublikowane w Dzienniku 
Ustaw.

Jak wyjaśnił dziennikarzom 
po rozprawie prezes trybunału 
Marek Safjan, który był sędzią 
sprawozdawcą w tej rozprawie, 
to nawet gdyby te umowy były 
ratyfikowane i opublikowane 
w Dzienniku Ustaw, nie mogły­
by stać się podstawą do ubiega­
nia się o odszkodowanie, gdyż 
umowy kierowały kwestie re­
kompensat do ustaw.

Trybunał uznał, że dalsze (po 
1944 roku - PAP) postępowanie 
polskich władz miało na celu za­
pewnienie zabużanom rekom­
pensaty i były to decyzje w imie­
niu suwerennego państwa pol­
skiego. Aktów prawnych regulu­
jących kwestie zabużan było po 
II wojnie światowej w sumie 12.

TK uznał jednak, że kolejne 
ograniczanie i wyłączanie możli­
wości rekompensat dla zabużan 
złamało konstytucyjną zasadę 
zaufania obywateli do państwa. 
„To jest specyficzne prawo wła­
sności, które trzeba chronić” 
- mówił sędzi Grzybowski.

Rekompensaty należą się za­
bużanom jedynie w formie grun­
tów, nie pieniędzy. Ubieganie się 
o tereny nastąpić musi w formie 
przystąpienia do przetargu.

Z orzeczenia trybunału byli 
zadowoleni zabużanie obecni 
na sali rozpraw. „To jest krok 
w dobrym kierunku - rozsze­
rzono nam możliwości. Jednak 
nadal obowiązują przepisy do­
tyczące przystępowania do 
przetargów” - powiedział je­
den z nich.

Safjan pytany przez dzienni­
karzy, czy czwartkowe orzecze­
nie może mieć wpływ na decy­
zję Trybunału w Strasburgu, 
(gdzie toczy się sprawa wypła­
ty przez Polskę 3 min złotych 
odszkodowania Jerzemu Bro­
niewskiemu jako rekompensa­
ty za mienie pozostawione za 
wschodnią granicą Polski) od­
powiedział, że trybunał na 
pewno weźmie ten wyrok pod 
uwagę. „Pojawiła się bowiem 
nowa sytuacja prawna, otwiera­
jąca zabużanom drogę do wy­
stępowania o rekompensaty” 
r powiedział.

W starostwach znajduje się 
obecnie ponad 81 tys. wniosków 
o zwrot mienia pozostawionego 
na Wschodzie. Ich łączna war­
tość wynosi ponad 7,7 mld zł.

(RG/PAP)

wa własności obowiązywało 
przez jeden rok (do 24 paź­
dziernika 2002 r.).

Według autorów noweli, po­
słów Ligi Polskich Rodzin 
i Koła Katolicko-Narodowego, 
okres ten był zbyt krótki i z róż­
nych przyczyn nie wszyscy 
mogli z niego skorzystać. Po­
słowie wymienili m.in. zatory 
czasowe przy zakładaniu ksiąg 
wieczystych i wpisach do nich. 
Dlatego posłowie chcieli, by to 
prawo nie było ograniczone 
w czasie. Sejm postanowił jed­
nak wydłużyć okres do 4 lat.

Ustawa z poprawką Senatu 
wróci teraz do Sejmu.

(R)
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Spółdzielnia Mieszkaniowa 
“Kurdwanów Nowy” 

oferuje mieszkania na os.Kurdwanów, 
przy ul. Wysłouchów 

oraz garaże przy ul. Stojalowskiego
Snółka ż o.o

, Mieszkania o pow. 
38,3-101,6 nr 

do natychmiastowego 
odbioru!

ul. Wysłouchów 22B

ZAPRASZAMY NA ŻABINIEC

- - --------------V----------------- ,
ul. Wysłouchów 111 WARUNKÓW PŁATNOŚCI

OSTATNIE MIESZKANIA!
ul. Witosa 39, teł 654 40 05, 654 40 65
www. kurdwanow-nowy. krakow.pl

✓ wiarygodny inwestor ✓ dogodne warunki płatności
✓ wysoki standard ✓ cena stała od 2190 zł/m' netto

Kraków, PI. Siaepański 7/3, tel. 012/429 51 29,429 51 43
Kraków, os. Szkolne 19 a, tel. 012/643 25 88
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w
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..radość życia.

Kompleksowe Ubezpieczenie
MIESZKAŃ I DOMÓW

14601602

TOWARZYSTWO BUDOWNICTWA SPOŁECZNEGO

biuro@wawel-service.com.pl

68102rz

zespół mieszkaniowy 
MILLENIA-FORT

SERVICE 
rok założenia twz 1950

Kraków Kliny, ul. Borkowska / Zawiła

tel: 431 08 91,

14443402

W’•ń: l 
Ą''

® BUDOPOL Spółka z o.o. Biuro Sprzedaży Mieszkań
31 -159 Kraków, Al. Słowackiego 39
tel.: 633 33 89, 634 14 44 w. 292, fax: 633 33 05
www.budopol.pl e-mail: adams@budopol.krakow.pl

nL .7.
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: SMB

MIESZKANIA - ŚRÓDMIEŚCIE

II’ W 
iw

I

WI
od 2590 zł/m
* Cena netto. Cena brutto może być negocjowana.

8 PROMOCJA

50% I JUŻ MIESZKASZ !

. -i ' 7 —•

MieSZKOBaMZ POWBIOftU -
POEEOWA KRSlWSKA BROHOWICB

wysoki standard 

monitoring 

podziemne miejsca 

postojowe

y:l;

0©ć3

m,...

17“- ’
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512)636 16 73

602 6133 11

osiedle, c om. ,p 1 i
, . 1

ul. Makuszyńskiego 4 
31-752 Kraków 
tel. 684 39 90 

tel./fax 644 53 58 
www.inwestdom.pl

www.warta.pl
infolinia: 0 801 308 308
'cpłokt pk so półącjenie łołałne

oprawi, że będziesz czuć cię pewnie, 

gdziekolwiek jesteś. Pozwoli Ci cieszyć się każdą 

chwilę spędzonej w domu, ale także poza nim, 

w podróży czy na wakacjach...

ODDZIAŁ w KRAKOWIE 
ul. Sienkiewicza 14 
tel. 633 22 13

FILIE:
Tomów, 
ul. Słoneczna 32, tel (014) 627 42 12 
Nowy Sącz, 
ul. Kościuszki 9, tel./fox (018) 442 34 97

Z WARTĄ warto.

PRZEDSTAWICIELSTWA

Proszowice
- ul. 3 Maja 22a, tel./fax 386 11 87
Brzesko
- ul. Głowackiego 49c, tel. (014) 663 00 70
Bochnia
- ul. Różana 5, tel. (014)611 80 42
Dębica
- ul. Rzeszowska 18, tel. (014) 683 33 31
Gorlice
- ul. 11-Listopada 21, tel. (018)353 71 48
Nowy Targ
- ul Składowa 2, tel. (018) 264 12 38
Kraków- Nowa Huta,
os. Centrum C bl 8, lel./fax 644 15 12
Kraków - Podgórze,
ul. Limanowskiego 16, tel. 656 13 42, 656 13 88
Kraków - Śródmieście,
ul Paderewskiego 4, tel 431 10 57

‘ZNIŻKA 20% DOTYCZY WYŁĄCZNIE 
NOWO ZAWIERANYCH UMÓW 

NA TERENIE DZIAŁANIA ODDZIAŁU TUiR WARTA S.A. 
W KRAKOWIE, W TERMINIE DO 31.12.2002 r.
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ZAPRASZAMY 
OD PON. DO PT. 

9-17

1508306

NOWA 
INWESTYCJA!!!

OPOLSKA $

i s

ULICA REDUTA

✓ mieszkania od 30 do 80 m2
✓ możliwość łączenia'mieszkań
✓ miejsca parkingowe

w podziemiach
✓ sąsiedztwo kompleksu 

handlowo-rekreacyjnego

ZAKOŃCZENIE -1 KW. 2003 
cena stata netto: od 2750,- zt/m2

GÓRKA NARODOWA
✓ mieszkania od 30 m2 do 80 m2
✓ możliwość łączenia mieszkań
✓ miejsca parkingowe w podziemiach

✓ osiedle chronione
✓ bezpośrednie sąsiedztwo otwartych 

terenów zielonych

ROZPOCZĘCIE INWESTYCJI - I KW. 2003
PIERWSZE MIESZKANIA - IV KW. 2003

cena stała netto: od 2800,- zt/m2

-t

krakow.pl
mailto:biuro@wawel-service.com.pl
http://www.budopol.pl
mailto:adams@budopol.krakow.pl
http://www.inwestdom.pl
http://www.warta.pl
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DZIENNIK POLSKI

14632602

ul. Chmieleniec 13, 
tel. 12/294-82-82, 294-82-23 
czynne pn.-pt. 7.00-17.00
ul. Ks.W.Turka 5, ,
tel. 12/653-14-55, X,

czynne pn.-pt. >
9.00-15.00

Osiedle „Zadworze” 
wzorowo i
zagospodarowane /
PRZYJDŹ oceń kup A

w Związkowej
Spółdzielni 

Mieszkaniowej

Inwestycja na osiedlu 
Górka Narodowa

www.zsm.

zyazuj

nJon^om i ktienlom. ^5
Związkowa- . SlióLLi.rlnia <yl/[(£izkanloMa

ul. Kapelanka 1A, Kraków, tel. 266-62 40, 266-46-43

PPB

“PREFABET 
KRAKÓW”

W LIKWIDACJI
Kraków, ul. Centralna 53

WYNAJMIE

Sprzedajesz 
mieszkania?

zadzwoń: 
(012)619-92-30

DZIENNIK POLSKI

- powierzchnie biurowe
- powierzchnie produkcyjne

i magazynowe
- powierzchnie garażowe
- place składowe utwardzone 

i nieutwardzone

SPRZEDA
- wyposażenie biurowe
-wyposażenie produkcyjne

i narzędzia.

W/w nieruchomości oraz 
przedmioty można oglądać 

w siedzibie przedsiębiorstwa.

Oferty pisemne należy 
składać w sekretariacie 

przedsiębiorstwa.

Ceny bardzo 
atrakcyjne!!!

Informacje 
tel. 644-37-22 w. 112 
w godzinach 7°°- 1400

14786402146592b

9945001

'CENTRUM1*

I f F 
1I1 
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Spółdzielnia Mieszkaniowa 
GRODZKA 
zaprasza na

OSIEDLE JURAJSKIE
W KRAKOWIE KROWODRZA - MYDLN1K1

OSTATNIE DOMY 
W ZABUDOWIE SZI 

REGOWEJ

w TRAKCIE RE 
ALIZACJI

Osiedle położone na skraju Juraj­
skich Parków Krajobrazowych, na 
Okraju Doliny Rudawy, w rejonie Kra­
kowa o najczystszym powietrzu, po­
bliskie tereny to doskonałe miejsce 
na wycieczki rowerowe i piesze - to 
upragniony kontakt z przyrodą, a rów­
nocześnie jakże blisko centrum mia­
sta.
OSIEDLE JURAJSKIE, to kameralne 
osiedle zapewni Tobie i Twojej rodzinie 
poczucie bezpieczeństwa (monitoring, 
dozorca, ogrodzenie) i zaspokoi 
wszystkie potrzeby (w pobliżu szkoła, 
przedszkole, poczta, przychodnia, ko­
ściół, sklepy).

*34 1,0 65 " 2450 zł/m2 z gruntem
SZEREG0WE (130 m2, 160 m2) - 2100 zł/m2 plus działka

DnnIBLIZNIAKI <190 m2) 2150 zł/m2 plus działka
PODDASZA, GARAŻE

POŚREDNICZYMY W ZAŁATWIANIU KREDYTÓW.
ZAPRASZAMY DO NASZEJ SIEDZIBY PRZY UL. SZABŁOWSKIEGO 6, POK. 33, 

TEL. (012) 637-62-37, FAX (012) 637-97-67, www.smgrodzka.krakow.pl
OS. ZAKRZÓWEK 
UL. CEGLARSKA

Towarzystwo Budownictwa Społecznego „Złocień” Sp. z o.o. 
w Krakowie, ul. Radzikowskiego 37, tel. (012) 638-22-12

OFERUJE 00 SPRZEDAŻY MIESZKANIA WŁASNOŚCIOWE 
na osiedlu Złocień - Bieżanów w Krakowie - cena 1 m2 - 1850 zł

O 1 - pokojowe o pow. od 19,73 m2 do 31,59 m2
O 2 - pokojowe o pow. od 36,44 m2 do 44,93 rri2

Informacje: pon. 9.00 - 17.00, wt. - pt. 8.00 - 16.00 Zapraszamy

BankBPH^j BankPBK
Bank Przemysłowo-Handlowy PBK SA

osiedle
POD FORTEM

Przygotowaliśmy wspólnie z Bankiem BPH PBK 
superofertę dla członków kas mieszkaniowych 
wraz ze specjalną ofertg kredytów hipotecznych.

www.podfortem.pl (012)264 3011

POD FORTEM DEVELOPMENT Spółka z o.o.
Biuro Sprzedaży: 
Zapraszamy:

ul. Bartla 19B, 30-389 Kraków 
pon.-pt. 8M-17”, sob, 11"fl-16on

Spółdzielnia Mieszkaniowa ul. Turniejowa 65 w Krakowie 
„DOM DLA MŁODYCH” oferuje mieszkania;

teL (012) 654 59 08; 654 59 09

UL. OBOZOWA
- TORFOWA

budynki dwupiętrowe z garażami 
mieszkania o pow. od 42,4 - 66 m2 
płatność ratalna

j możliwość założenia księgi wieczystej 
pomoc w uzyskaniu kredytu
odbiór IV kw. 2002 r.
gotowe mieszkania o pow. 51 - 66 m2

; I

J 
4 
•,Ą

gotowe garaże o pow. 16 ■ 18 m2 i 
gotowe lokale użytkowe o pow. 25 m2 S

http://www.zsm
http://www.smgrodzka.krakow.pl
http://www.podfortem.pl
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MAŁOPOLSKIE 
BIURO 

INWESTYCYJNE

Kraków, ul. Szpitalna 34 
tel. 422-11-65 

421-79-33, 0606 830 043 
10.00-18.00 

www.agmen-krakow.com.pl

ISO 9001 OFERTA MIESZKANIOWA:

CENY GWARANTOWANE. 
PŁATNOŚĆ RATALNA! 
WŁASNOŚĆ HIPOTECZNA!

□ os. PODWAWELSKIE, ul. ROZDROŻE
- mieszkania od 30 m!do odbioru
- garaże

□ KROWODRZA, ul. WYBICKIEGO
- mieszkania od 30 m2do odbioru

Specjalny Program Kredytowy 
dla klientów 

firmy Agmen 
tel. (012) 431-05-86 

0 800 277 777
GE Bank Mieszkaniowy S.A.

Kr:a końskie 
Konsorcjum
-Inwestycyjne __

r>i

Kraków, Rynek Główny 34 
teł.: (012) 421 37 37 

www.krakoin.com.pl 
biuro czynne: Pn - Pt 9 -18

KRÓW® 0 RZAp km ^nku 
u I. Fieldorfa-N i la.ul.KI uaztJorskaul.Fieldorfa-Nila, i
NOWA IN WESTY F

a

Si

termin realizacji Ił/lłł kw. 2004

www.start.com.pl

mieszkania od 28 m2 do 105 m2
oraz dwupoziomowe z tarasami
lokale usługowo-biurowe
cena gwarantowana umową notarialną, bonifikaty
pomoc w uzyskaniu kredytów
garaże i podziemne miejsca parkingowe

* pełne opomiarowanie mediów
• ciche windy

pomoc w aranżacji i wykończeniu wnętrz

termin realizacji ll/lll kw. 2003

Przedsiębiorstwo Budowlane START
Kraków, ul. Ruczaj 15g, tel. (012) 269 01 09
Zapraszamy: poniedz.-piątek: 917, sobota: 9-13

inwestycja zakończona! 
Domy w zabudowie szeregowej 
ul. Obozowa
ostatnie 2 domy 160,7 m2 
kompleks zamknięty, ogrodzony 
i monitorowany

inwestycja zakończona! 
ul. Marii Dąbrowskiej 
ostatnie mieszkanie 72,8 m2 
lokal użytkowy 384 m2 do 
sprzedania lub wynajęcia

tylko

nowa Inwestycja
„Dom na Polanie" 
ul. Obozowa 
w cenie mieszkania kompletnie 
wykończona i wyposażona łazienka 
termin realizacji I kwartał 2003 r.

5 mieszkań w budynku

Si:

Atrakcyjne formy kredytowania!

*

14584102

■ zakończenie budowy IV kwartał 2003
■ mieszkania od 21,5m2
■ własna piwnica w cenie mieszkania
■ lokale użytkowe
■ podziemne miejsca parkingowe
■ bonifikaty oraz ceny gwarantowane
■ pomoc w uzyskaniu kredytu

ceny
1899zł/m2

cena netto

*

Piętra l-VII od

Parter od Rata

192 a
miesięczna za mieszkanie 21,5m2Rata i

• Wkład własny od 10%

® Oprocentowanie od 4,65% Kraków

• Okres kredytowania do 30 lat U| Krupnicza 3
® Mieszkanie 29,4m2-rata miesięczna 285 zł ul. Kaiwaryjska 38

ul. Halszki

własne mieszkanie
u w>ww «.1 miesięcznie!

I
ł '
IM. i - s

KISS

Ś»JHł
•"•wj

SM 

.|SSS

" * 4 - -v »

od 29,1 m2 do 61,7 m2cena od 2390 zł/in 
w cenie mieszkania kompletnie wykończona 
i wyposażona łazienka oraz pomalowane ściany 
termin realizacji 30 10 2003 r.

Grupa Inwestycyjna Bryksy
Biuro Sprzedaży: Kraków os. Dywizjonu 303 56 „C” / ul. Marii Dąbrowskiej / 

tel. (0 prefiks 12) 640 08 21, 640 08 20 www.bryksy.pl

http://www.agmen-krakow.com.pl
http://www.krakoin.com.pl
http://www.start.com.pl
http://www.bryksy.pl
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   Dziennik Polski 

NAJTANIEJ! NAJLEPIEJ!
Osiedle zamknięte, 21 mieszkań 2-, 3-pokojowych 

w Krowodrzy. Do odbioru.

CENY PROMOCYJNE od 2.300 zł/m2.
Parter dostępny dla niepełnosprawnych.

012/656 5143, 0501 33 23 61 M066402

ostatnie mieszkania do odbioi
Osiedle "Zielone Wzgórze"
- ul. Wielicka - Podłęska jdź 0 zobacZ © zamiesi

Zapraszamy do działu sprzedaży: Upi^JrJ” _I99 PROMBUD cena za metr już od 2100
UK■ ul. Wielicka 230 , \ .
uoa tel. 657-92-83 promocja do końca roku 152542

1
A

152542

Spółdzielnia Mieszkaniowa „Osiedla Domów Jednorodzinnych"

www.odj.com.pl

31-139 Kraków, 
ul. Łobzowska 57 
tel. 012 634 29 29 
tel. 012 634 11 98•I

MAŁE OSIEDLE
przy ul. Królowej Jadwigi /Nad Zalewem

Ostatnie 2 małe domy jednorodzinne do sprzedaży 
o pow. 150 m! z działką ok. 5a w cenie ok. 550 tys. PLN złotych 

(cena waha się w zależności od powierzchni działki).
Piękna lokalizacja, wysoki standard, ceny gwarantowane, 

inwestycja w realizacji, termin oddania I kwartał 2003.

152B17

DOMY JEDNORODZINNE
iv zabudowie szeregowej

Zapewniamy wysoki standard wykończenia
Południowe zbocze, piękna lokalizacja

Informacje: Kraków, ul. Klonowica 20 
tel. (012) 425-54-11 0502-112-502

...  r-«.f . i i i i r r ir i r i i i  . r u i j i i . i inTirrrrrr i " r - ~

Mieszkania spółdzielcze lokatorskie
10 minut piesza od Tesco i Carrefoufa, przy ul. Bułgarskiej

TA

0 Wysoki standard wykończenia ’ 
biały montaż, kuchnia elektryczna, 

cle, terakota, drzwi antywbmaniowe...IV kwartał 2003

& Kredyt KFM spłacany przez 30 lat!

a Mieszkania *‘pod klucz’4!

j Lokatorska Spółdzielnia Mieszkaniowa ‘INWESTYCJA II’)
Dżtai Cztonkaw.śki: ptm. 12 -18: a-/, śr. C2W. 10 ■ 75; piątek: 12 -18 |

\Ut Szabłowskiego 6 pok 12, tel: 636-88-82. www.lsm.krakow.pl j

 www.bonarka.krakow.pl
, ® — —

CEGIELNIA
"apitałpolski SKŁADY BUDOWLANE

Wyjmujemy zamówienia na wyroby 
®eramiczne na 2003 rok 
w cenach roku bieżącego 
(atrakcyjne ceny)

UL OUULUIL
te|a«ÓW,’Ła9iewnikiiU|. 

LL/L’ 266-93-90 Mogiła . 266-36-98, 
), tel. 270-10-21

14907402

2

UL. RADZIKOWS
- ' ' % ..... ..ŻŁ..?#.,;

; *

UL. WODNA
CENA OD 1350

*■ * ' a/i

-5.1
[1 81

1 «

TERMIN REALIZACJI
III KWARTAŁ 2003 ZREALIZOWANA ZREALIZOWANA

430 62 63,421 50 06
0501 203 503

001890
Mt/rno P.W.UNIYERS Sp. z o.o. . _______________
N VeKo KRAKÓW, PL.WOLNICA 7 TC KREDYT HAAIK

DEVELOPER ‘ ~ .e-mail: univers(<żpoczta,neostrada.pl

14958702

140m2.82m2

Krajowej

DEYELOPERBIURO OBSŁUGI KLIENTA

WIDOKIEM LAS WOLSKI

Kameralny kompleks mieszkaniowy-mieszkania:48m2,58m2,68m2

Sobiesław Zasada
30-150 Kraków 
ul.Armii Krajowej 17

LKPBPJI
KR*HBUO

Sobiesław Zasada LTD Sp.z o.c 
30-150 Kraków ul.Armii Krajowej 
tel.639-55-90,639-55-94

www.apartament.krakow.pl

Krakowskie Przedsiębiorstwo 
Budownictwa Przemysłowego
KRAKBUD Sp.z o.o.
30-133 Kraków ul.J.Lea 112

- 300m na południe od u
- tradycyjna technologia
- cena ok. 3.500zł/m2
- spłata ratalna
- mieszkania hipoteczne
- kredyt PKO BP w biurze obsługi klienta

KPBP KRAKBUD 
30-133 Kraków ul.Lea 
tel.637-23-78,639-11 

www.krakbud.com.p

151718

Biuro czynne: od 8««do 1««» 

Kraków, ul. Lubicz 25 

Dział sprzeduży: (012) 619 75 57, 58 
www.acthz.kzatów.pl

ACTIW
Firma Activ Inweslmenl Sp. z o.o pragnie przedstawić 

Państwu swoja ofertę w zakresie 
mieszkań własnościowych, domów w zabudowie szeregowej, 
lokali usługowo-handlowych oraz mieszkań w systemie TBS.

135614 ul. Malwowa
mieszkania własnościowe 
domy w zabudowie szeregowej

ul. Borowinowa 
mieszkania własnościowe 
pawilon usługowo-handlowy 
mieszkania w systemie TBS

'punkt informacyjny: (012) 654 79 29

i ul. Halszki
iA.ą »‘ Pawil°n usługowo-handlowy

ul. Wodna i ul. Okulickiego
mieszkania w systemie TBS -

Technologia: tradycyjna, budujemy mieszkania pod klucz 
z możliwością własnej aranżacji, od 35m2 do 110m2

(N 
E 

tc 
N

N

c

o
8iwo czynne: od 800<ł» 18®°

i Towarzystwo Sudownictwa. Społecznego Kretów, ul. lubitz 25
| . - .'.I Dzid sprzedaży: (012) 619 71 37, 34

www.tbspaluduie.pl

1 
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15210502

http://www.odj.com.pl
http://www.lsm.krakow.pl
http://www.bonarka.krakow.pl
neostrada.pl
http://www.apartament.krakow.pl
http://www.krakbud.com.p
ww.acthz.kzat%25c3%25b3w.pl
http://www.tbspaluduie.pl
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DOMY MIESZKALNE
WTECHNOLOGII MODULARNEJ

HEPAMOS Sp. z o.o 
Opatkowice 146 
32-100 Proszowice

LEOPZIIW S.FY. 
ul. Królowej Jadwigi 33 
tel. (012) 427-23-20

INWESTYCJE WŁASNE

oraz y

budynki biurowe, 
hotele, 
pawilony, 
toalety publiczne 
itp.

tel. (012) 645 16 15
www.hepomos.com.pl

1055502

KRAKOWSKI RYNEK , 

NIERUCHOMOŚCI 
15000 OFERT NIERUCHOMOŚCI - BUDOWNICTWO - FINANSE - BIZNES
KRAKÓW - TARNÓW - NOWY SĄCZ________ www.ahc-nieruehomosci.pl

Zdrowych i spokojnych 
świąt Bożego Narodzenia 

wszystkim naszym 

Czytelnikom 

i Klientom

Nieruchomości’

dwutygodnika 

„Krakowski

14039702

.................—
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OFERUJEMY

w Krakowie

i*'.

N
V)

- mieszkania o powierzchni użytkowej od 30,0 m do 77,2 m
- wyposażenie: biały montaż, kuchnie elektryczne,
osiedlowa telewizja kablowa, pełne opomiarowanie mieszkań, 
centralna ciepła woda, balkon, komórki lokatorskie

- spłata w ratach miesięcznych przez okres realizacji
- możliwość wykorzystania premii gwarancyjnej
- cena m2 powierzchni użytkowej mieszkania od 2960 zł

-termin realizacji:

1.11, III etap - do natychmiastowego odbioru

Informacje i zapisy: os. Oświecenia 45, pok.17, 
(£) 647 46 06 zapraszamy 

www.oswiecenia.pl inwestycje@oswiecenia.pl

do wynajęcia lub sprzedaży

0)

0)

Lokal użytkowy przeznaczony 
na działalność handlowo - usługową:

2
os. II Pułku Lotniczego 44 - pow. 79,8 m

Szczegółowe informacje
© 641-03-20 w. 116 392560B

NOWOŚĆ
ul. Wrocławska - grudzień 2003 
ceny mieszkań:

83.000 zł-343.200 zł brutto
pow. mieszkań 27 -100 m2 

ceny lokali 3000 zł/ m 2 brutto 
pow. lokali 28 - 136 m2

ZAKRZÓWEK-grudzień 2002 
CENA: 3.500 zł/m! 

KAZIMIERZA WIELKIEGO-grudzień 2003
CENA: 3.500 - 4.000 zł m2

KOŚCIUSZKI-czerwiec 2003 
CENA: 4.000 - 4.800 zł/m2

APARTAMENTY 
NARCIARSKIE W ZAKOPANEM

10413002

IBS „ZŁOCIEŃ” Sp.zo. o. 
ul.Radzikowskiego 37, 31 - 315 Kraków 

teł. (012)638-22-12

OFERUJE 
MIESZKANIA 
ul. Bp. Padniewskiego 

(przy Nowohuckim Centrum Kultury) 

1 i 2 pokojowe 
o pow. od 32 m2 do 50 m2 

Inwestycja ma zapewnione 
kredytowanie z KFM 

ul. Smoleńskiego 
1 i 2 pokojowe 

o pow. od 25 m2 do 48 m2 
Zapraszamy

sp. z o.o. wynajmie
biura od 15 m2, 25 zł/m2, 

magazyny od 150 m2, od 8,50 zł/m2, 
Śródmieście Krakowa.

Tel. 413-59-73, 0605 992-135

Pięknie położone domki letniskowe 
z bali drewnianych (typ „Brda”) 
wśród gór i lasów nad jeziorem 

w miejscowości Rożnów, gmina Gródek,
35 km od Brzeska, 25 km od Nowego Sącza.

Powierzchnia zabudowy 45 m2. Powierzchnia użytkowa 30,40 mz.
Podzielona jest na dwie części: parter i piętro. Na parterze znajduje się 
pokój dzienny z tarasem, kuchnia i łazienka. Na piętrze dwie oddzielne 
sypialnie, do domków doprowadzona jest energia elektryczna i sieć wod­
no-kanalizacyjna. Każdy domek wyposażony jest w meble pokojowe i ku­
chenne oraz węzeł sanitarny i kuchenny. Teren ogrodzony, duża ilość 
drzew sosnowych daje specyficzny mikroklimat, co nadaje temu miejscu 
charakter uzdrowiskowy.
Teraz promocyjna sprzedaż w cenie 35 000,00 domek wraz z działką. 
Tel. 0601 508 907.

Oferty zakupu prosimy przesyłać na adres: 8

Firma „Cod”, 43-105 Tychy, ul. Kościuszki 12. |

Orzeł

KRAK-KREDYT 
ii KREDYTY MIESZKANIOWE 

ii POŻYCZKI NA DOWOLNIE WYBRANY CEL 
ii LEASING

Zadzwoń!
A spotkamy się z Tobą
w dowolnym miejscu i o dowolnym czasie 
i wybierzemy dla Ciebie najlepszą 
ofertę kredytową bez dodatkowych opłat.

Rynek Główny 45 
31-017 Kraków 

tel. 429-12-81, 423-74-21, 423-74-20

„MIESZKAŃ!
.m 31-072 KRAKÓW,

MIESZKANIE i DOM

>:n>:

i

NOTOWANIA • NOTOWANIA • NOTOWANIA • NOTOWANIA

Mieszkania sprzedaż.
37 nr, ul. Litewska, 1-pokojo- 
we, 126.000 zł
57 m-, os. Kolorowe, 2-pokojo- 
we, 93.000 zł
60 m2, ul. Zawodzie, 3-pokojo- 
we, 170.000 zł
60 m2, ul. Łokietka, 3-pokojo­
we,' 170.000 zł

Mieszkania wynajem
80,2. ul. Lubelska, parter, 2000 
zł/m-c
32 m2, ul. Pilotów, umeblowa­
ne, 600 zł/m-c
120 m2, ul. Retoryka, 3-pokojo- 
we, luksusowe, 2800 zł+media

48m2, ul. Strzelców, 3-pokojo- 
we, 60 zł+ czynsz+ media

Lokale wynajem
10 m2, ul. Batorego, Ip, po re­
moncie, na kancelarię, biuro, 
500 USD
90 m2, ul. Kochanowskiego, 
I/II, 3 pomieszczenia, 2500 zł+ 
media
38 nr, ul. Wielopole, parter, 
front, 3900 zł+ VAT, +media •

Domy sprzedaż
170 m2, Kliny, 4a, ładny, 
450.000 zł
200 m2, Kochanów, 33a, 
290.000 zł

NOTOWANIA • NOTOWANIA • NOTOWANIA * NOTOWANIA

FIRMA BUDOWLANA B.M.R. IMPORT-EXPORT sp. z».«.
WYKONAWCA KILKUSET MIESZKAŃ NA TERENIE NIEMIEC 1 POLSKI

KRAKÓW, ul. Młynarskiego 5, teI.(012) 626 43 77,626 43 66 
e-mail: bmr@poczta.onet.pl www.bmr.krakow.pl

Niemcy: 64372 Ober Ramstodt, Georg Sachsestr. 33, tel./fax 061 54/53524

145973

Pogodnych
Świąt Bożego Narodzenia.

oraz wielu powodow do radości
w Nowym Roku 2003
życzy swoim Klientom

B.M.R
j Kraków

Sp. z o.o.

Kraków
ul. Radzikowskiego 27
• mieszkania 1-pokojowe, 3-pokojowe
• termin oddania - II kwartał 2003

Kraków
ul. Kuźnicy Kołłątaj o wskiej
• mieszkania 1-, 2-, 3-pokojowe
• termin oddania - IV kwartał 2003

31-315 KRAKÓW, ul. Radzikowskiego 25 
tel. (012) 626 03 55, 637 55 61, 637 10 70 

www.konsmet.krakow.pl
....... • 78789028

NOWOŚĆ! ’ 

mieszkania 
61-93 m2

31-072 KRAKÓW, UL. WIELOPOLE 17; II p. 
tel.: 422-62-33, 422-93-63, tax 431 M 46

NOWOŚĆ! J 

mieszkania
30-64 m2

mieszkania 
32-110 m2

I
s i

» ’

ul. GŁOWACKIEGO ■ ul. MAZOWIECKA 
Krowodrza ■ ■ Krowodrza

ul. KORZENIOWSKIEGO ■
—1 Wola Justowska ■

I ul. DOBREGO 
I PASTERZA 
Śródmieście 
mieszkania 
32-120 m2

ul. RYDLA 
Krowodrza!

GOTOWE! £ 
mieszkania L—J 

40-87 m2

NOWOŚĆ! 

mieszkania 
35-129 m2

I DOM” i GEO

ul. ZIELONY STOK 
Krowodrza
A GOTOWE!

JeSJ mieszkania

I £

»>• s «r

tlsj jjiwŚiiuid, tf nv»;tn W ruin 
yiills’/ .Jiltotóuufe 1 toiif i .am*

http://www.hepomos.com.pl
http://www.ahc-nieruehomosci.pl
http://www.oswiecenia.pl
mailto:inwestycje@oswiecenia.pl
mailto:bmr@poczta.onet.pl
http://www.bmr.krakow.pl
http://www.konsmet.krakow.pl
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Garsonier/
A. Agencja Nieruchomości Polskie. Poszu­
kujemy do sprzedaży. 012/428-13-20.

145521/A

AZORY 25-metrowa, 55.000. „DrąŻkie-
WiCZ". 012/413-11-22. 152228/A

AZORY 64.000, Handlowe 54.000, Kliny 
70.000.012/292-43-84. 152363/a

CENTRALA Nieruchomości: Krowoder­
skich Zuchów, 25-metrowe, 65.000,-; Spół­
dzielców, 25-metrowe, 48.000,-. /012/ 
429-23-13. /012/429-41 -39. 152742/b

Wtfofydi Świąt 
i Szuz^limiyo N(«/uyo 2003 

żpczą wsz^st^m Klie-ntoiK
Właściciele i Pracownicy 

Biura Nieruchomści 
“DRĄŻKIEWICZ"

Kraków, ul. Olszańska 16
\ 012/413-11-22; 413-11-44 J
GARSONIERĘ, sprzedam. /012/413-64-77
P0 19.00. 152684/A

HANDLOWE 26-metrowa (jasna kuchnia). 
58.000. „Drążkiewicz". 012/413-11-22.

152229/A

SPÓŁDZIELCÓW 24-metrowa. 57.000. 
„Drążkiewicz”. 012/413-11-44. 152227/A 

WŁAŚCICIEL sprzeda garsonierę po re­
moncie, os. Jagiellońskie. /012/648-22- 
60,0605-538-063. 152587/a'

Jednopokojowe
A Agencja Nieruchomości Polskie. Poszu­
kujemy do sprzedaży. 012/428-13-20.

145521/A

CZARNOGÓRSKA, 36-metrowe. ..Drążkie­
wicz”. 012/413-11-22. 152234/A

JEDNOPOKOJOWE Bieżanów, Prokocim, 
Kurdwanów, Złocień sprzedamy. 012/288- 
07’93. 152082/A

JEDNOPOKOJOWE, komfortowe, 95.000,-. 
Łokietka, właściciel. 0503-85-94-82.

149882/A

KANTORA 35-metrowe. „Drążkiewicz". 
012/413-11-44. ' 152233/A

KRZYWDY nowe 83.000. Kliny 95.000, Py- 
chowice nowe .100.000, Ruczaj 36-metro­
we 95.000, Turniejowa 40-metrowe 
125.000, Żywiecka 39-metrowe nowe 
110.000.012/292-43-84. 152361/A

ŁOKIETKA 32-metrowe. „Drążkiewicz". 
012/413-11-44. 152235/A

biuro nieruchomości 

„MAGIEROWSKA” 
pl. Szczepański 3, II p., 

tel. 012/292-62-62, 012/292-63-63, 

w ww.magierowska.pl

10

PODDASZA PO ADAPTACJI
Bogusławskiego, Galla, 

Pawlikowskiego, Starowiślna 

MIESZKANIA - SPRZEDAŻ 
. o? m2’ 112 tys- z^’ Żabiniec 
, m’’ 120 tys. zł, Żabiniec
, Q m?’ 110 tys. zł, Dunajewskiego 
. . m2’ 220 tys. zł, Sławkowska 
• Rn h\’ 160 ty®-z*- Kuźnicy Kołłątajowskiej 
. np m ’ 3500 zł/m2, Kazimierz 
. 19nrri ’ 360 tys. zł, Sereno Fenna 
. ’ 620 tys. zł, św. Tomasza

m ’ 3.800 zł/m2, Siemiradzkiego
• AfARTTAMENTY - WYNAJEM 
1 300 usnatr,U Slowack,'e9°: 160 m’ - 
Płatna windTeZOny' 4"pokoi°wy' antyki'. 

poziomo °sciuszki: 130 m! - 3.000 zl, dwu- 
taras 40 o„ 4'pokoiowV, kominek w salonie,

NOWE MIESZKANIE

J950 zł/m2
NAJTAŃSZE

| MIESZKANIA W MIEŚCIE
“zadzwoń: tel.631 22 00

www.taniemieszkania.pl
NOWE 37-metrowe, Pod Pergolami (Ru­
czaj). 0502-425-120,0502-425-125.

141232/B

SŁOMNIKI, jednopokojowe sprzedam. 
0504-202-021. 147252/A

WYSŁOUCHÓW 34-metrowe. „Drążkie­
wicz". 012/413-11-22. 152232/A

ŻABINIEC, nowe, atrakcyjne, bezpośred­
nio. 0609-13-18-23. 152025/A

Dwupokojowe
BIEŻANÓW 85.000, Brodowicza 150.000.
Rydygiera 108.000, Kalinowe 98.000, Ko­
złówek 69.000, Lipska 104.000, Przy Arce 
110.000, Szkolne 83.000. 012/292-43- 
84: 152410/A

CENTRALA Nieruchomości: Czyżyny, 54- 
metrowem nowe, 160.000,-; Kobierzyńska, 
52-metrowe, 170.000,-. /012/429-23-13. 
/012/429-41-32. 152742/C

DALIOWA 50-metrowe, (nowe), 120.000. 
„Drążkiewicz". 012/413-11-22. 152237/A

GALLA, 54 m . II p. hipoteczne, 195.000 zł. 
/012/421 -92-99, Grodzka 1, www.gruszec- 
ka.com.pl 151509/A

GNIEŹNIEŃSKA 37-metrowe, 88.000. 
„Drążkiewicz”. 012/413-11-44. 152238/a

HELENY 50-metrowe, 96.000. „Drążkie­
wicz”. 012/413-11-22. 152240/A

KORDIANA 45-metrowe, 128.000. „Drąż- 
kiewicz”. 012/413-11 -22. 152241/A

KRUPNICZA, 47-metrowe, Kip., I piętro. 
130.000 zł. /012/421-92-99, Grodzka 1. 
www.gruszecka.com.pl 151509/c

MASARSKA, parter 40 m. hipoteczne. 
/012/ 427-03-23. 24813/A

MEISSNERA 43-metrowe, 95.000. „Drąż­
kiewicz”. 012/413-11-44. 152236/A

MYŚLENICE 48 m2, I piętro, 80.000 zł. „Ra­
pit”. 012/274-30-60. 152225/A

MYŚLENICE kamienica 70 m , I piętro, 
160.000 zł. „Rapit”. 012/274-30-60.152223/A

NOWE, do wykończenia, w przyziemiu, ul. 
Ułanów, 60-metrowe, 96.000,-. /012/636- 
98-81,0604-64-00-61. 151809/B

SOŁTYSOWSKA 39-metrowe, (nowe). 
„Drążkiewicz". 012/413-11-44. 152239/A

SPORTOWE, właściciel. 012/649-64-33.
152279/A

SPRZEDAM mieszkanie 55 m2. /076/844- 
57-11. 143725/A

Trzypokojowe
A, Agencja Nieruchomości Polskie. Poszu­
kujemy do sprzedaży. 012/428-13-20.

145521/A

AZORY 46-metro.we, 88.000. „Drążkie- 
-wicz”. 012/413-11-22. 152243/A

BORSUCZA 105.000, Handlowe 129.000, 
Heleny 120.000, Jerzmanowskiego 
110.000, Kazimierzowskie 102.000, Kro­
wodrza 125.000, Łużycka 108.000, Sewe­
ryna 94.000, Ruczaj 125.000. 012/292- 
43-84. 152392/A

CENTRALA Nieruchomości: Azory, 63-me- 
trowe, cegła, 195,000,-; Teligi, 69-metrowe, 
152,000,-./012/429-23-13./012/429-4T- 
39. 152742/0

GOŁAŚKI 62-metrowe. „Drążkiewicz”. 012/ 
41 3-11-22. 152247/A

JAGIELLOŃSKIE 57-metrowe, 116.000.- 
„Drążkiewicz". 012/413-11-44. 152245/A

KORDIANA 63-metrowe, 159.000. „Drąż­
kiewicz". 012/413-11-22, 452244/A

MIESZKANIE własnościowe 70 m:. okolica 
ul. Piastowskiej, bez pośredników. 0601- 
46-41-57. 148426/A

SPRZEDAM 2-poziomowe 82 m z gara­
żem, ul. Radzikowskiego, właściciel. 0609- 
502-3 55. 152605/A

STRZELCÓW, 52-metrowe, 118.000. 
„Drążkiewicz". 012/413-11-44. 152242/A

TBS, 70 m2, Górka Narodowa, odbiór wio­
sna 2003, pilnie. 0501-787-550, /012/ 
658-24-64 weekend lub po 18.00.149597/A

TRZYPOKOJOWE 60,5 m2, II/ IV, Podwa­
welskie wysoki standard, 195.000. /012/ 
266-70-19. 140718/a

TRZYPOKOJOWE, pięcioletne, 160.000,-.
/012/654-54-05, 149477/B

WŁAŚCICIEL, 65 m, I /IV, umeblowana 
kuchnia, Białoruska, 144.000,-. 0608-428- 
603. 24542/B |

Czteropokojowe +
A. Agencja Nieruchomości Polskie. Poszu­
kujemy do sprzedaży. 012/428-13-20.

145521/A

DYWIZJONU 303, 73-metrowe, 150.000. 
„Drążkiewicz". 012/413-11-22. 152253/A

GRABOWSKIEGO, 110 m . II p. 520.000,-. 
/012/429-11 -38, Grodzka 1, www.gruszec- 
ka.com.pl 151509/B

KANCELARIA sprzeda, ładne 4-pokojowe, 
X piętro, wc, łazienka, balkon, 66 m2, ul.
Promienistych, 145.000,-. 0503-107-444, 
/012/623-79-07. 25032/j

PILOTÓW 67-metrowe. „Drążkiewicz”. 
012/413-11-22. 152249/A

PRZY Arce, 64-metrowe, 132.000. „Drąż­
kiewicz". 012/413-11-44. 152248/A

WILLOWE 90-metrowe, 160.000. „Drąż­
kiewicz". 012/413-11-44. 152254/A

140-metrowe,' komfortowe, duża kuchnia, 
Krowodrza. 0601-519-819. 152352/A

Lokale użytkowe
A. Agencja Nieruchomości Polskie. Poszu­
kujemy do sprzedaży. 012/428-13-20.

145521/A

A. Bronowice, 540 m2, lokal na przychod­
nię, aptekę. 012/292-43-84. 152397/A

A. Bronowice obiekt spożywczo magazyno- § 
wy 8000 m2, działka 90-arowa. 012/292- S 
43-84. 152394/A

A. Hala produkcyjna 2010 m. 28-arowa 
działka. Grzegórzki sprzedamy. 012/292- 
43-84. 152416/A .

A. Hala, wiaty, działka 45-arowa, Podgórze 
tanio sprzedamy. 012/292-43-84. 152431/A

A. Lokal Bora Komorowskiego 206 m2, 
300.000,-. 012/292-43-84. 152412/A

A. Podgórze, obiekt 2000 m2, działka 90- 
arowa, sprzedamy. 012/292-43-84.

' 152414/A

DOBRZE prosperujący ośrodek, Zawoja, 
60 miejsc, po remoncie, 850.000 zł. 0503- 
107-444,/012/623-79-07. 25032/M

GARAŻ, Huta, sprzedam. 0501-78-74-63.
,151872/A-

HANDLOWY - centrum. „Drążkiewicz”. 
012/413-11-22. 152262/A

HANDLOWY 150 m2, obok Kalwaryjskiej. 
0602-274-972. . 24541/A

KANCELARIA sprzeda działającą stację 
benzynową, salon, serwis samochodowy, 
południowy wschód Polski, 950.000,-. 
0503-107-444, /012/623-79-07.24864/0

KANCELARIA sprzeda wydzielone lokale 
biurowo -magazynowe, Bora Komorowskie­
go. 0503-107-444. /012/623-79-07.

24864/G

KIOSK. 0506-278-686. 151801/A

LOKALE, Śródmieście, 6.200,-/m2. 012/ 
292-43-84. . 152369/A

OBIEKT 1350 m2, działka 13,5 ara, Matecz­
ny, sprzedamy. 012/292-43-84. 152370/A

OBIEKT na gastronomię, rejon Miechowa 
tanio. 012/292-43-84. 152371/A

OBIEKT, działalność spożywczo-uslugową, 
25-arowa, Huta sprzedamy. 012/292-43- 
84. 152367/A

Ponad 3000 rodzin mieszka 
już na nowym osiedlu Kliny

-Poszukujesz lokalu 
NA BIZNES?

-Nie przegap okazji!

Informacje: ul. Wadowicka 8W 
tel.(012) 269 0 7 55 152507

OŚODEK wczasowy, Kołobrzeg, 1-hektaro­
wa, pawilony socjalne, domki. Cena do 
uzgodnienia. 0503-107-444, /012/623- 
79-07. 25032/8

SPRZEDAM garaż na Azorach ul. Makow­
skiego. 06 02-127-564 . 24890/a

ŻYWIEC, działka 2,2-hektarowa, zabudowa­
na budynkami i urządzeniami kotłowni, po­
wierzchnia 1645 m2. Cena do uzgodnienia. 
05 03-107-444, /012/623-79-07. 25032/A

Działki
BIELANY Kraków, działka do sprzedania. 

/012/429-92-39. 22100/E

BUDOWLANA 0,21 ha- Zabierzów. 012/ 
636-43-30: 148759/a

BUDOWLANE: Bieżanów 7-arowa uzbrojo­
na; Cechowa 11-arowa/ 11.400; Łamana 
7,35 ara/ 14.500; Prokocim uzbrojona, 
projekt 95.000.012/292-02-38. 152338/a

CHCESZ odzyskać nieruchomość! Pomo­
gę. Zadzwoń. 0501-521-205 1869/a

NAJWIĘKSZY WYBÓR
I “ Ap roj e kt”,tel.41 0-57-60
| Kraków, ul. Dobrego Pasterza 122 |

DLA inwestora 0,97 ha- WZiZT, Wola Ju- 
stowska. 012/636-43-30. 148760/a

DO sprzedania działka budowlana 7-arowa, 
Bronowice Wielkie róg Dzielnej- Walecznej, 
gaz, prąd, 140.000.0601-09-66-67.

■ 152651/D

DZIAŁKA budowlana w Krakowie. /012/ 
658-43-37. U9357/A

DZIAŁKA budowlana, Mała Wieś. /012/ 
278-67-58. 151965/a

DZIAŁKA Nowy Targ 13-arowa przy dwupa- 
smówce z wjazdem do przekwalifikowania 
sprzedam. 0501-261-009. 148792/a

DZIAŁKĘ budowlaną 10-arową, 20 km od 
Krakowa, widokową, uzbrojoną sprzedam. 
0501-689-186. 152471/B

DZIAŁKĘ budowlaną, 8-arową w Laskowej, 
sprzedam. 012/658-84-13. 151738/A

DZIAŁKĘ pod hotel, motel, gastronomię 
w centrum, sprzedam lub wydzierżawię. 
012/633-02-37. 24956/a

DZIAŁKĘ w Rząsce sprzeda właściciel. 
0501-803-604. 151673/A

DZIAŁKI Kraków- Sidzina. /012/262-55- 
01. 142254/A

GACKI koło Zelkowa, 32 ary, Bolechowice 
20 a. 012/415-80-90, 0601-48-53-80.

152011/A

KOMERCYJNE: Póllanki 66-arowa, Twar­
dowskiego na gastronomię 12.500/ ar; Mo­
gilska 12-arowa 650,000.012/292-02-38. 

152342/A

KRAKÓW Księcia Józefa, widokowa + dom. 
0603-602-517. 22100/F

ŁUCZYCE, działki 50 i 28, 2.000,-/a, raty. 
05 05-165-965. 24665/a

BUMA SYSTEM S.A. kupi 
TEREN POD BUDOWĘ OSIEDLA

mieszkaniowego w Krakowie 
(M4,M3) oraz teren powyżej Sha 
pod budownictwo jednorodzinne 
w okolicach Krakowa. 152852

Jedynie pisemne oferty

e-mail: k.dziewonski@buma.com.pl

NOWY Sącz, sprzedam 80-arową. /012/ 
654-74-84. 24018/A

PĘKOWICE. /012/648-89-86. 152599/A

RZEPAKOWA, k. giełdy w Branicach, dział­
ka 77 arów, produkcja, magazyny, 2500.-/ 
a. 0501-030-665, ' iszbos/f

SIEPRAW budowlana, 21 arów, 42.000 zl. 
„Rapit”. 012/274-30-60. 152226/A

SIEPRAW, 30-arowa uzbrojona, 2.000/ 
a i 25 a lasu 100,-/ a. /012/270-50-28 wie­
czorem. 152628/A

SKOMIELNA Biała, budowlana, 4 ary oraz 
99 arów rolne. 0501-030-665. 152608/g

SPRZEDAM atrakcyjną działkę, 15 km na 
północ od Krakowa. /012/389-28-59. .

24963/A
CM 
O

STARY Wiśnicz, działki budowlane, 6 arów, 5 
15 arów, 1500.-/ a; 0501-030-665.

152608/Ę

TENCZYNEK k. Krzeszowic, działka budow­
lana, 10 arów, 15,000,-. 0501-030-665.

152608/H

WOLA Justowska, 10-arową sprzeda wła­
ściciel./O12/425-15-16, 149521/B ;

10 arów, bardzo ładna, Wieliczka/ Kraków 
sprzedam. Tel. 012/281-27-15. 152004/A

Domy
A. Nowy Wieliczka, ładny, 340.000. 012/ 
292-02-38. 152383/A

A. Nowy, Michałowice, 263.000. 012/292- 
02-38. 152377/A

ATRAKCYJNY dom trzystumetrowy, dwu- 
segmentowy, styl dworkowy, nowa zabudo­
wa ulicy, działka ośmioarowa, Krowodrza - 
Tonie, sprzeda właściciel. 0606-603-159.

23847/A

ATRAKCYJNY dom w zabudowie szerego­
wej, stan surowy, Wola Justowska, sprze­
dam. 0604-593-200. ' 24579/A

ATRAKCYJNY dom, Niepołomice, sprzeda 
właściciel. 0603-498-309. 151990/a

BIAŁY Prądnik budynek biurowo- usługowy 
200-metrowy (możliwość rozbudowy). 
„Drążkiewicz". 012/413-11-22. 152259/A

„Przegląd Nieruchomości

ogłoszenia drobne 
również w Internecie

www.dziennik.krakow.pl

BIELANY Kraków, dom do wejścia. /012/ 
429-92-39. 22100/B

BIEŻANÓW, Potrzask 10,5 ara, 262.000, 
sprzedamy, w rozliczeniu dwupokojowe. 
012/292-02-38. 152379/A

BRONOWICE 1/2 domu do zamieszkania. 
„Drążkiewicz”. 012/413-11-44. 152258/a

CENTRALA Nieruchomości: 240-metrowy, 
4,42 ary, Prądnik Czerwony, na firmę, 
396,000,-; 120-metrowy, 2,5 arów. Mydlni- 
ki, wyremontowany, 270,000,-; 126-metro- 
wy, 8 arów, gm Niepołomice, 250-metrowy, 
7 arów, Węgrzce, nowy, 105,000 USD. 
/012/429-23-13,/012/429-41-39.

152742/A

CHCESZ odzyskać nieruchomość! Pomo­
gę. Zadzwoń. 0501-521-205 1869/ą

CHEŁM do wykończenia, 600.000, działka 
21-arowa. 012/292-43-84. 152375/A

CZERWONY Prądnik, 200-metrowy nowy. 
„Drążkiewicz”. 012/413-11-22. 152255/A

DĄBIE 220.000.012/292-02-38. 152389/a

DOM 25 km od Krakowa, lub zamienię na 2 
mieszkania. 0692-273-040. 152497/A

DOM 80 m2, gm. Skawina, 129 tys. 012/ 
270-68-70. 152188/A

DOM kolo Krakowa sprzedam, zamienię, 
wynajmę. 0602-717-791. 152009/A

DOM w Sidzinie k. Jordanowa, ładnie poło­
żony, stan surowy częściowo zamknięty, 
160 m2, działka 14 a, tanio. 0692-42-82- 
79. 149669/A

DOM, Lubień 6 arów. 012/273-52-02.
145899/A

DOM, stan surowy, Szczyglice. /012/267- 
06-68. 151492/A

DOM. 0608-049-377. 143149/A
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nieruchomości
: Zakopane
I-- ZLSPÓI. APARTAMENTÓW 
w trzech willach na południowym 
stoku Gubałówki; metraże: 43m2 
i 72 m2, niezapomniany widok 
na całą panoramę Tatr

Nowy PENSJONAT z dużą 
rozwojową działką, w bardzo dobrej 
lokalizacji, blisko wyciągów 
narciarskich, wysoki standard

Nowy wygodny DOM, 
dla konesera, ciekawa architektura, 
otwarte wnętrza, wysoki standard

PENSJONAT - Bukowina 
Tatrzańska 270 m2, działka 1800 m2 
stan surowy zamknięty, atrakcyjna 
lokalizacja. Widok na góry

MIESZKANIE 64 m2 - centrum 
p' Pardałówka, APARTAMENT 
43 m2, w kameralnym budynku

Czerwienne DOM do remontu 
z dużym zapleczem gospodarczym 
do dowolne£adaptacji

I tel. (18) 201 27 02

DOMĘK (zamiana: mieszkanie, hektary). 
012/645-10-44. ' 152277/A

JAWORNIK 160 m2, stan surowy zamknię­
ty, 160.000 zł. „Rapit”. 012/274-30-60.

152220/A

KAMIENICA, połowa, Kraków Śródmieście. 
/012/429-92-39. 22100/0

KROSNO, dom 218 m2, działka 10 arów, 
145.000,- lub zamienię na mieszkanie 
w Krakowie. 0501-030-665. 1526O8/C

KURDWANÓW, 195.000 do remontu, 17- 
arowa, działka. 012/292-43-84. .152373/A

LIBERTÓW, stan surowy. 0606-241-9.88.
24175/A .

ŁAPANÓW gm. Gdów, nowy do drobnego 
wykończenia, działka 10 arów, 150.000 zł. 
„Rapit”. 012/274-30-601 152218/A

ww.magierowska.pl
http://www.taniemieszkania.pl
http://www.gruszec-ka.com.pl
http://www.gruszecka.com.pl
http://www.gruszec-ka.com.pl
mailto:k.dziewonski@buma.com.pl
http://www.dziennik.krakow.pl
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MIĘDZYBRODZIE Bialskie, dom stan suro­
wy otwarty, 215 m2,9 arów, 45,000,- lub za­
mienię na mieszkanie w Krakowie. 0501- 
030-665: 152608/0

NIEPOŁOMICE, atrakcyjnie położony dom 
wolno stojący w pobliżu rynku z widokiem 
na zamek, murowany garaż, telefon, działka 
7.70 a. 012/647-21-62 do 20.00: 151928/a

NIEPOŁOMICE, superkomfortowo wykoń­
czony, ogrodzony, dom, wszystkie media. 
06 08-266-495. 150087/a

NOWY dom, Niepołomice, stan surowy, 11- 
arowa, ogrodzone, sprzeda właściciel. 
/012/270-84-53. 151520/A

OKAZJA Dobczyce, 320 m2, działka 38 
arów, 425.000 zł. „Rapit". 012/274-30-60.

152221/A

OKAZJA Siepraw, 350 m2, działka 2,28 ha, 
450.000 zł. „Rapit”. 012/274-30-60.

152217/A

PIĘTRO 100 m2 i garaż w budującym się 
dwurodzinnym domu na ul. Młodej Polski 
(ok. Lea). /012/636-43-52 po 21.00.

152640/A

PODGÓRZE, sprzedam połowę kamienicy 
z wolnymi mieszkaniami. 0602-25-00-65.

145805/A

R0KÓW k. Wadowic, zabytkowy dwór, 900 
m2, park 2,77 ha, 250.000 USD lub inne 
propozycje. 0501-030-665. 1526O8/A

SPRZEDAM dom kolo Krakowa. 0503-138- 
316,012/419-26-61. 24867/a

SPRZEDAM dom Zakopane-Kościelisko 
www.kuzniar.org/dom 0-602-369-074.

949/A

SREBRNYCH Orłów, surowy zamknięty. 
„Styl”, 012/641-08-21. 24381/b

STAN surowy, 9 a. 0602-783-717.147990/A

SUPERKOMFORTOWY dom 377 m2, dział­
ka 2,3-hektarowa, biologiczna oczysżczal- 
nia, ogród, staw, las, stajnia, Siepraw, 
450.000 zł. 0503-107-444,/012/623-79- 
07. 25032/C

SWOSZOWICE, nowy, 650.000, super- 
standard. 012/292-43-84. 152380/A

ŚWINIARY k. Nowego Brzeska, dom, 180 
m2, działka, 22 ary, 145,000,-, lub zamienię 
na mieszkanie w Krakowie. 0501-030-665. 

152608/8

WIECZYSTA, 350.000.012/292-02-38.
152374/A

WIELICZKA, nowy, 340.000.012/292-43- 
84. 152381/A

WŁAŚCICIEL sprzeda nowy dom 200 m2. 
Cena 700.000,00 zł. Telefon 012/269-40- 
67 151652/A

WOLA Justowska, 240-metrowy, działka 7- 
arowa, wysoki standard, 690.000 zł. /012/ 
421-92-99, Grodzka 1, www.gruszec- 
ka.com.pl • 151509/D

Inne
CHCESZ odzyskać nieruchomość! Pomo­
gę. Zadzwoń. 0501-521-205 1869/a

TANIO sprzedam M-3 52,60 m2 w Opatko- 
wićach. 041/35-14-256. 151617/a

Garsoniery
A Pilnie. 012/658-76-18. 152317/A

PILNIE. 012/632-50-03. 24999/ab

„Przegląd Nieruchomości”

ogłoszenia drobne 
również w Internecie

www.dziennik.krakow.pl

Jednopokojowe
A, Pilnie. 012/658-76-18. 152317/a

CENTRUM, hipoteka. 0501-69-14-32. 
0606-24-19-88. 24940/0

PILNIE kupię mieszkanie jednopokojowe 
do 65.000 żl. 012/638-58-50. 152208/A

PILNIE. 012/632-50-03. 24999/ab

Dwupokojowe
A. Prokocim, Kurdwanów, Huta, Prądnik, 
Wieczysta, Krowodrza. 012/658-76-18.

152315/A

MISTRZEJOWICE, zdecydowanie kupimy. 
012/641-08-21. 24381/A

PILNIE. 012/632-50-03. 24999/ab

Trzypokojowe
A. Kurdwanów, Wieczysta, Bieżanów, Azo­
ry, Dąbie. 012/658-76-18. 152365/a

KRZESZOWICE, mieszkanie trzypokojowe, 
kupię. 0692-302-958. 152735/A

KUPIĘ 3,4-pokojowe, Śródmieście, Krowo­
drza. Nieruchomości mgr Marta Gruszecka, 
Kraków, Grodzka 1, /012/421-92-99.

151509/F

KUPIĘ 3-pokojowe, nowe z garażem. 0609- 
444-076,0602-787-701. 151772/A

KUPIĘ mieszkanie około 50 -60 m2 dwu, 
trzypokojowe, Salwator lub Wola Justow­
ska. /012/422-07-06. 24W4/A

MISTRZEJOWICE, zdecydowanie kupimy. 
012/641-08-21. 24381/A

PILNIE. 012/632-50-03. 24999/ab

Czteropokojowe +
CZTEROPOKOJOWE lub dwupoziomowe 
pilnie kupię. 012/658-76-18. 152364/a

Lokale użytkowe 
A Kupimy lokale magazynowe, handlowe, 
biurowe, warsztaty, budynki produkcyjne, 
place składowe. 012/658-76-18. 152413/A

A Kupimy obiekt na zakład cukierniczy, 
drukarnię. 012/658-76-18. 152400/A

A. Obiekt magazynowo-produkcyjny kupi­
my. 012/658-76-18. 152398/a

HANDLOWY kupię, 40-80 m2.012/411-47- 
71,0606-395-643. 25029/A

KUPIĘ lokal handlowy. 012/656-22-33.
137523/A

KUPIĘ mały lokal sklepowy w Krakowie. 
0609-329-433. ’ 152500/A

KUPIĘ warsztat samochodowy w Krakowie. 
06 09-329-433. 152500/c

KUPIMY lokale na aptekę, kawiarnię. 012/ 
658-76-18. 152403/A

Działki
A. Działki budowlane obrzeża Krakowa ku­
pimy. 012/658-76-18. 152322/A

A Działki budowlane, przemysłowe kupimy. 
012/658-76-18. 152314/A

DZIAŁKĘ na komis samochodowy, stację 
paliw kupimy. 012/658-76-18. 152335/a

DZIAŁKI budowlane Bieżanów, Prokocim, 
Wieliczka, Kurdwanów, Libertow, Opałkowi- 
ce, kupimy. 012/658-76-18. 152336/A

KUPIĘ działkę. 0501-833-278. 151792/A

KUPIĘ ziemię rolną (min. 5 ha) na półnec 
lub na zachód od Krakowa. Oferty: Dante, 
ul. Wallek- Walewskiego 4,30-094 Kraków. 

152360/A

Domy
DOM do zamieszkania pilnie. 012/658-76-
18. 152386/A

DOM nieduży Kraków, okolice. 012/658- 
76-18. 152384/A

DOM w Krakowie lub bliskiej okolicy, do 
150.000 zl. 012/421-28-17. 24981/a

MAŁY, tani domek. /012/657-87-06.
152634/A

SZEREGÓWKĘ nową, dzielnica obojętna. 
012/658-76-18. 152387/A

Inne
MŁYN wodny stan obojętny/0-603/71-61- 
48. 1873/A

Pokoje
JESZCZE wolne miejsca w mieszkaniu stu­
denckim, 150 + media. 012/285-81-67,
Właściciel. 151984/A

POKÓJ pani wynajmę. 012/425-83-44.
149183/A

POKÓJ samodzielny studentom. /012/ 
266-49-55. 24950/a

POKÓJ. 0604-294-482, /012/645-80-59.
24691/A

PROMOCJA! Pokoje, 250,-. 0600-575- 
482. 152592/A

STUDENTOWI w dwuosobowym. 0602- 
422-810,/012/422-56-04. 151663/A

Garsoniery
A Agencja Nieruchomości Polskie. 012/ 
428-13-20 145524/A

DO wynajęcia garsoniera, Śródmieście. 
0502-315-199. 24279/b

GARSONIERA nowa wyposażona os. Pod 
Fortem (Kliny). 033/823-35-03, 0604- 
570-725. 981/A

GARSONIERA superkomfortowa, centrum 
Krakowa, do wynajęcia. 012/422-65-37 
wieczorem. 24955/A

WYNAJMĘ garsonierę. 0694-511-712.
150322/A

Jednopokojowe
A Agencja Nieruchomości Polskie. 012/ 
428-13-20 145524/A

DO wynajęcia nowe mieszkania: Pagórko­
wa, Seweryna. /012/656-01 -17. i5265i/E

HUTA jednopokojowe, samodzielne w do­
mu jednorodzinnym (również garażowanie 
auta), wynajmie właściciel 012/645-57- 
90. 150944/A

JEDNOPOKOJOWE w Nowej Hucie do wy­
najęcia. 012/42 5-83-14. 149860/a

JEDNOPOKOJOWE, 37 m2, wyposażone, 
do wynajęcia. /012/278-36-87. 15189S/A

JEDNOPOKOJOWE, umeblowane, Czyży- 
ny. 012/648-99-51 po 20.00. 152420/A

JEDNOPOKOJOWE, Urzędnicza, umeblo­
wane, wynajmę od zaraz, właściciel. /012/ 
634-05-59,0606-41 -83-77. 151 708/a

KULTURALNY student poszukuje mieszka­
nia blisko Politechniki. 0506-120-320.

24837/0

POSZUKUJĘ 1-, 2-pokojowego do 700,-. 
0604-613-172. 152472/A

POSZUKUJĘ 1-pokojowego w Hucie. 
0609-329-433. 152500/B

POSZUKUJĘ, okolice AGH, z c.o. 0501- 
452-650. 151814/a

Dwupokojowe
A. Agencja Nieruchomości Polskie. 012/ 
428-13-20 145524/A

ATRAKCYJNE Żabiniec. 0504-00-86-85. § 
149156/A §

DO wynajęcia dwupokojowe, umeblowane. 
/012/643-52-27. 24954/A

DO wynajęcia dwupokojowe. 0601-412-
612. 152491/A

DO wynajęcia M-3.0502-588-764.
152292/A

DO wynajęcia mieszkanie. 0501-459-893.
152073/A

DWUPOKOJOWE 40 m2, Kozłówek, wynaj­
mie właściciel, chętnie rodzinie na 2 -3 lata, 
czynsz miesięcznie 700 zl + media. 0504- 
654-503. 24782/A

DWUPOKOJOWE do wynajęcia. /012/291- 
01-95,012/276-22-40. 24679/a

DWUPOKOJOWE umeblowane, Stoki. 
/012/647-48-76 wieczorem. 23672/A

DWUPOKOJOWE w Śródmieściu wynajmę 
studentkom. /012/645-27-23. 152751/A

MEIERA. 05 04-00-86-85. 149156/c ?

NIEUMEBLOWANE. 0504-00-86-85.
149156/E

NOWE. 05 04-00-86-85. 149156/d

PAULIŃSKA, dwu-, trzypokojowe. 012/ 
637-78-91. 146601/a

WŁAŚCICIEL wyjanamie dwupokojowe 
umeblowane. 0691-71-23-07. 24831/a

WYNAJMĘ nowe, dwupokojowe, super- 
komfortowe, Krowodrza. 012/638-03-77.

151022/A

ŻABINIEC. 0504-00-86-85. 149156/B

2-pokojowe, garaż, nowe, Olsza, wynajmie 
właściciel. 0502-73-41-21. 151709/A

46 m2, Śródmieście. /012/648-89-86.
152599/B

Trzypokojowe +
DO wynajęcia 3-pokojowe. Ruczaj, I piętro. 
/041/366-31-70,0607-427-633. 25028/A

DO wynajęcia 3-pokojowe. Ulanów. 0606- 
274-767. 152646/A

DO wynajęcia mieszkanie 3-pokojowe, 
Śródmieście. 0502-315-199. 24279/A

DO wynajęcia trzypokojowe, /012/654-54- 
05. 149477/A

DO wynajęcia, trzypokojowe, (94 m2), Za­
menhofa. 06 02-807-140. 148355/e

KANCELARIA wynajmie 3-pokojowe, ul. Pi­
lotów, po remoncie, II piętro, 1.050,- + 
czynsz + media. 0503-107-444, /012/ 
623-79-07. 25032/F

KANCELARIA wynajmie 4-pokojowe wypo­
sażone, parter, z ogródkiem, po remoncie, |
Teligi, 1.000,- + media. 012/623-79-07, | 
0503-107-444. 25032/K ’

KANCELARIA wynajmie dwupoziomowe, 
nowe 5-pokojowe, Fiołkowa, 2.800,- + 
czynsz, media. 012/623-79-07,0503-107- 
444. 25032/L

TRZYPOKOJOWE, 57 m2, oddzielne wc, 
Nowy Prokocim, dobre połączenie (auto­
bus, tramwaj), 900 zł + media. 0606-120- 
528. 152163/A

WŁAŚCICIEL, Dobrego Pasterza, 1.000,- + 
media. 0502-922-907. 24693/a

WYPOSAŻONE, Ciechanowskiego, właści­
ciel. 012/625-43-73,0607-658-852.

24465/A

Lokale użytkowe
ATRAKCYJNE, tanie lokale użytkowe, I p„ 
stylowa kamienica, Starowiślna. 0600-968- 
108. 150827/E

BIURO klasy B w Podgórzu, wynajmę. 
0601-74-30-48. 149644/a

BIURO, rejon Krowoderskiej, 3-pokojowe.
012/637-78-91. 146594/B

CENTRUM, lokal 24-metrowy do wynajęcia. 
0501-064-680, wieczorem. 24837/h

CENTRUM, wydzielony lokal salonu fryzjer­
skiego do wynajęcia. 0501-064-680 wie­
czorem. 24837/I

DO wynajęcia budynek w atrakcyjnym miej­
scu Krakowa. 0606-603-026. 150214/A

Firma wynajmie
6 POKOI BIUROWYCH 

o pow. 100 m2 magazyny 180 m2 
oraz

BUDYNEK WOLNO STOJĄCY
100 m2

Kraków, ul. Powstańców 1 <°eJL%n«a) 
(Prądnik Czerwony) do

(012) 411-71-00 wew. 40

DO wynajęcia część sklepu. 0606-941- 
575. 152182/A

DO wynajęcia lokal mieszkanie, właściciel, 
Huta. 012/655-09-10. 149816/a

DO wynajęcia lokale biurowe 95 m2, maga­
zyn 200 m2, plac utwardzony 600 m2. Ni­
skie ceny. /012/635-18-91, /018/635-18- 
92. . . 149627/A

DO wynajęcia Lokale biurowe, Śródmieście. 
/012/429-60-16 w. 21, /012/429-47-80 
W.21. 151283/A

I DO WYNAJĘCIA I
HANDLOWE FRONTOWE

103 m i 320 m

OFICYNA (BIUROWE)
57 m2

24,25 m2 
Kalwaryjska 25 
012/656-22-33

DWUPOZIOMOWY (magazyn, lekka pro­
dukcja) 85-metrowy (min. 42 m2), 3 fazy,-te­
lefon, Bieżanów (blisko autostrady). 012/ 
659-04-66. 24946/A

FRONTOWY, wysoki parter, bezpośrednio, 
cena negocjowana, Starowiślna. 0600- 
968-108. ' 150827/F

GARAŻ do wynajęcia na Dąbiu. /012/425- g
29-09. 151869/A 2

GARAŻ, Podgórze, wynajmę. /012/654-
20-06. 151872/B

LOKAL biurowy 128-metrowy, okolice 
„KrakChemii”. 5 pomieszczeń, 3 węzły sani­
tarne, 3 wejścia, do wynajęcia. /012/413- 
93-21. 150975/A

LOKAL handlowy 235 m2, ścisłe centrum, 
do wynajęcia. 0601-45-19-19. 23959/A

LOKAL handlowy, 70 m2, Kalwaryjska, do 
wynajęcia. 012/656-59-37, 0608/64-04- 
88. 151625/A

Do wynajęcia od zaraz

Centrum Handlowego 
Zakopianka

ul. Zakopiańska 56
lokale handlowe o powierzchni:

380 m2, 360 m2,180 m2

tel. 0602 251 051

LOKAL, małe stoiska podnajmę. 012/412-
03-00,0501-35-25-69. 149985/a

LOKAL sklepowy, ul. Lea, 75-metrowy, wy­
najmę. 0505-931-640. 152699/A

LOKAL użytkowy 110 m2, I piętro, ścisłe 
centrum, do wynajęcia. 0601-45-19-19.

23959/B

LOKALI magazynowych, sklepowych, ga­
stronomicznych poszukujemy. 012/292- 
43-84. 152401/A

MAGAZYNY, plac, biura, do wynajęcia. 
0601-45-19-19. 23959/C

MYŚLENICE, sklep do wynajęcia. 0605- 
120-173. 152488/A

WYDZIERŻAWIĘ punkt handlowy na placu 
Imbramowskim 34 m2 + piwnica. /012/ 
647-86-60,0504-874-640. 152743/a

DZIENNIKPOLSKI
KRAKÓW,

NOWY SĄCZ. 
RZESZÓW, 
TARNÓW, 
OŚWIĘCIM

DOMENA Sp. zo.o., .Kraków, ul. Józefińska 21, tel./fax 656-10-96
COMBEX Kraków, os. Handlowe -9. tel./fax 644-52-37, fax 642-16-48, 

ul. Jerzmanowskiego 14. tel. 650-18-10. ul. Barska 3. tel./fax 266-63-63
GINN Firma Reki. Ojców 65. tel. 012/419-12-25.0608-63-45-49
SZANSA 
STUDIO L 
ROAN 
ANONS 
ALTAIR 
GARMOND 
GRAFPRESS 
NASTROJE

BIURA OGŁOSZEŃ 
DZIENNIKA POLSKIEGO

ul. Wielopole 1. tel. 421-99-77, fax 421-97-77
ul. Starowiślna 2, tel. 619-91-76, ul. Wiślna 2, tel. 422-70-89
ul. Narutowicza 6, tel./fax (018) 444-21-50
Księdza Jałowego 29, tel./fax (017) 85-22-478
ul. Krakowska 12, tel./fax (014) 621-35-20

ul. Dąbrowskiego 1 la, tel. (033) 844-47-54, fax (033) 844-47-55

ORAZ AGENCJE

Kraków, ul. Lea 231, tel./fax 637-10-64
Kraków, ul. Kalwaryjska 4/1. tel./fax 296-35-02. 296-35-03.296-35-04, 423-57-76
Kraków, ul. Dajwór 14/15. tel. 422-57-83, 422-79-93. fax 421-62-16
Kraków, ul. Westerplatte 18, tel. 421-59-75
Kraków, ul. Mogilska 43 pok. 308, tel. 411-96-45, tel./fax 413-69-19
Kraków, ul. Stolarska 1. tel. 421-77-70, fax 422-93-86
Kraków, al. Jana Pawia li NCK. tel. 643-44-33. fax 643-66-33
Kraków, al. Beliny-Prażmowskiego 41/3, tel./fax 012/411-51-38,0501-437-232,

DANTE-MEDIA Kraków, ul. Wallek Walewskiego 4. tel./fax 636-32-22, 636-32-22 
MlILTI MEDIA CONTAKT Kraków, ul. Lubicz 25, pok. 435-437. tel. 61-97-495. tel./fax 61-97-496
NOWA Myślenice, ul. Gałczyńskiego 7. tel. 012/274-41-24
FAKT Kraków, ul. Grzegórzecka 69, tel. 012/429-10-84

Domy
DOM do wynajęcia, Borek Falęcki. 012/ 
421-99-81. 24987/A

DOM do wynajęcia. /012/653-01-71.
145184/A

DOM koło Krakowa sprzedam, zamienię, 
wynajmę. 0602-717-791. ■ 152009/A

KANCELARIA wynajmie superkomfortowy 
dom, wyposażony, 200 m2, garaż, ogród, 
Pod Sikornikiem, 4.500,-. 0503-107-444, 
/012/623-79-07. 25032/1

WOLA Justowska, 400 m2, działka 9-aro- 
wa, 2.500 USD, /012/421 -92-99, Grodzka 
1, www.gruszecka.com.pl 151509/E

WYNAJMĘ tanio dom, Kraków. /012/275- 
13-77. 152207/A

100-metrowy, Ruczaj. /012/285-15-22, 
0502-559-464. 24687/a

Inne
LOKALE BIUROWE

- o wysokim standardzie - da 300 m’ 
' tanie, pa remoncie - do 250 m2

pojedyncze pokoje lub cafe piętro 

z wyposażeniem meblowym lub bez 

Kraków, ul. Płk. Dąbka 8

WYNAJĘCIA

KIOSK. 0506-278-686. 151801/B

KURDWANÓW, lokal do wynajęcia:7012/
645-96-00. 151496/A

teł. (012) 653-25-20, pon.-pt. 8.00-15.00)

DWA małe, domek na duże. 012/645-10-
44. 152275/Ą

MIESZKANIE 87 m2 ADM Krosno Odrzań­
skie zamienię na podobne w Krakowie. 
068/383-68-62. 152084/a

ZAMIENIĘ 2 mieszkania 1-pokojowe (stare 
budownictwo) na jedno 4-pokojowe. /012/ 
656-16-54. 152141/a

ZAMIENIĘ mieszkanie lokatorskie 51 m2 
w Częstochowie na podobne w Krakowie. 
034/363-29-60. 151973/A.

ZAMIENIĘ spółdzielcze na zasadach naj­
mu, 4-pokojowe, N. Bieżanów na 2-pokojo­
we kwaterunkowe. /012/657-04-34.

152528/A

59 m2 (3-pokojowe) spółdzielcze zamienię 
na mniejsze. /012/657-87-06. 152626/a

Pośrednictwo
• , ; ; " a' ■. ' a s' " y \

" <, 'tzw tło s- a '

KANCELARIA prawna przyjmie do sprzeda­
ży, wynajmu, zarządu, uregulowania stanów 
prawnych wszelkiego rodzaju nieruchomo­
ści zapewniając profesjonalną obsługę 
prawno -podatkową, zakładanie spółek, re­
jestracje, KRS. Kraków ul. Łobzowska 
39a/1,0503-107-444, /O12/62 3-79-07

25032/E

WWW.FLAT.PL 150681/A

Sprzedajesz 
mieszkania?

zadzwoń: 
(012)619-92-30

DZIENNIKPOLSKI

http://www.kuzniar.org/dom
http://www.gruszec-ka.com.pl
http://www.dziennik.krakow.pl
http://www.gruszecka.com.pl
http://WWW.FLAT.PL
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Oczekiwanie
W

 krotce zostaniesz 
mamą. Pod ser­
cem nosisz dziec­

ko. Wiesz to na pewno albo 
dopiero przeczuwasz. Prze­
pełniają cię uczucia, któ­
rych wcześniej nie znałaś: 
bezgraniczna radość, a jed­
nocześnie obawa, czy dasz 
sobie radę w nowej sytu­
acji. Jeśli zrozumiesz, co 
dzieje się teraz z tobą i two­
im maleństwem, jak mo­
żesz mu pomóc prawidłowo 
się rozwijać, ciąża będzie 
okresem prawdziwych, 
wspaniałych uniesień.

■1
W

Lek. med. Artur Rojek, specjalista 
ginekolog położnik, NZOZ Gine­
kologii i Położnictwa Gemelli (ISO 
9001 -2000) w Krakowie

Macierzyństwo, w znaczeniu 
biologicznym, polega na posia­
daniu dziecka, któremu dało się 
życie, lecz jego istotą jest także 
„rodzenie” w sensie duchowym. 
Macierzyństwo duchowe to ce­
cha charakteryzująca dojrzałość 
wewnętrzną kobiety, pojawiająca 
się niezależnie od jej stanu - za­
mężnego czy wolnego.

Ciąża
Najważniejszym jej objawem 

jest brak miesiączki. Początkowo 
może się jednak pojawić niewiel­
kie plamienie w czasie spodzie­
wanej miesiączki lub nieco wcze-

śniej, co oznacza zagnieżdżenie 
się jaja płodowego w macicy. Ko­
bieta może się czuć w tym okre­
sie zmęczona, senna, drażliwa, 
mieć nudności, zaparcia, różne­
go rodzaju zachcianki, brak ape­
tytu. Jej piersi stają się obrzmia­
łe, pełne, może się też pojawić 
przyciemnienie obwódki bro­
dawkowej. Przekrwienie narzą­
dów miednicy jest przyczyną 
częstego oddawania moczu.

Dokończenie - str. 76

CZWARTKI DLA URODY

ul. Długosza 12, 30-512 Kraków 
czynne: pon-pt 8-20
tel. (012) 296 34 41,296 34 42
www.medycyna-estetyczna.med.pl

W grudniu konsultacje 
bezpłatne

Konsylium lekarskie 
Dermatolog 

Chirurg plastyk

139236

LASER • KRIOTERAPIA
CHIRURGIA DERMATOLOGICZNA

Leczenie : naczyniaków, brodawek,
znamion, tłuszczaków, 
kaszaków, kłykcin, blizn.

Profilaktyka nowotworowa 
zmian skórnych.

Usuwanie zmarszczek, powiększanie ust 
techniką nastrzykiwania RESTYLANE

GABINET 
DERMATOLOGII 
ESTETYCZNEJ J

KRAKÓW, PI. Inwalidów 3
। Tel. 615 16 78

Rejestracja 643 59 42, 
0602 171 823

145114

BIOPTRON
ŚWIATŁO ZDROWIA

C
kres świąteczny to czas szczególnej krzątaniny 
w kuchni; przygotowywania, czasami, bardzo wy­
myślnych potraw wigilijnych. W tym rozgardiaszu 
i Pośpiechu nie zastanawiamy się nad pochodzeniem niektó­

rych przysmaków - jakby powiedziano dawniej - konfektów.

Święta Bożego Narodzenia zanurzone są w tradycji - można by 
nawet zaryzykować twierdzenie, że specyfika polskich świąt wy- 

lka z nostalgii za minionymi czasami i pielęgnowania zwyczajów 
Przekazywanych z pokolenia na pokolenie. Warto więc zastano- 
sm iS- chwilę nad kolejami losów, które przeniosły różne przy- 

aki poprzez stulecia na nasze świąteczne stoły.
Krakowskiego aptekarza Jerzego Pipana zna z widzenia niemal 

, zny krakowianin - jego epitafium z czerwonego marmuru zdo- 
zachodnią fasadę kościoła św. Barbary.

no'- na aPtekarska rodzina Pipanów prowadziła szeroką działal- 
Sc zawodową w Krakowie w II połowie XVI wieku - sprzedając

leki, produkując świece, pachnidła, barwniki, proch strzelniczy 
i konfekty. W roku 1583 Jan Pipan wyprodukował „konfekty i mar­
cepany z herbami” na uroczystości koronacyjne, za które otrzy­
mał zapłatę - solarium - 114 złotych.

Marcepany i biszkopty
Marcepany były przysmakiem przez długi czas produkowa­

nym jedynie w aptekach. Masa marcepanowa to wynalazek wło­
skiego aptekarza Marco, który przyrządzał rodzaj ciasta poprzez 
ucieranie w moździerzu migdałów z cukrem. Następnie powstałą 
masę formował na kształt bochenków chleba (panis), stąd nazwa 
panis marci - marcepany. W Polsce marcepany od 1564 roku wol­
no było „smażyć i sprzedawać” jedynie aptekarzom.

Innym specjałem często goszczącym na naszych stołach jest 
wynalazek aptek klasztornych - panis bis coctus, czyli biszkopt 
- pszenne ciasto z dodatkiem kolendry, podwójnie pieczone (bis

Dokończenie - str. 73

W gabinecie lekarskim 
dermatologii ogólnej i este­
tycznej prowadzone jest 
leczenie spolaryzowanym 
światłem lampy Bioptron.

Udokumentowane 10-letnie 
doświadczenie leczenia tą 
metodą w wielu szpitalach 
Unii Europejskiej a także 
Polski potwierdza jej dobre 
efekty.

Leczenie światłem spola­
ryzowanym wspomaga tra­
dycyjne metody terapeuty­
czne. Stosowanie tej terapii 
jest bezpieczne-nie stwie­
rdzono działań ubocznych.

Polecamy leczenie:
> depresji
> obniżenia nastroju 

z braku światła
> migreny
> niegojących się ran
> chorób naczyń obwodowych
> stopy cukrzycowej
> urazów kostno-stawowych
> zapalenia zatok
> paradontozy
> grzybicy
> cellulitis
> trądzika
> zwyrodnień stawów
> przerostu prostaty
> bolesnych miesiączek

Aparatura posiada atesty unijne oraz polskie.
GABINET 

DERMATOLOGII 
ESTETYCZNEJJ

Kraków, pl. Inwalidów 3
Tel. 61516 78

F Rejestracja: 643 59 42,0602171823
14511402

http://www.medycyna-estetyczna.med.pl
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Zadbany przez cały dzień ano nie możesz na 
siebie patrzeć. Twarz 
bez wyrazu: wyblakłe 

brwi, rozmyte, niewidoczne
oczy, ustom daleko do ka­
nonów piękności. Spieszysz 
się do pracy, wypadałoby 
zrobić porządny makijaż, 
ale gdzie tam... Jest na to 
rada.

linergistka z krakowskiego Ga­
binetu Kosmetyki Laserowej 
Der-Med - nagminnie utożsa­
miany jest z makijażem perma­
nentnym. Tymczasem jest mię­
dzy nimi zasadnicza różnica. 
Makijaż trwały, tzw. Conture 
Make Up - Long Time Liner, 
utrzymuje się w skórze od 
dwóch do pięciu lat, bowiem

wadzane są na różną głębo­
kość, co jest przyczyną, iż blak- 
ną i zmieniają barwę nierówno­
miernie - gdzieniegdzie na nie­
bieskawą lub zielonkawą.

Dla kogo ten luksus?
- Dla każdego - przekonuje 

Anna Stasz - w szczególności 
dla osób, które rano i wieczo-

Znana linia męskich kosmety- I 
ków do golenia Gillette Series po- i 
jawiła się na rynku w znacznie ( 
poszerzonym asortymencie. | 
Oprócz pianek i żeli do golenia (5 j 
wariantów dobranych do róż- j 
nych rodzajów skóry i z różnymi i 
dodatkami: aloesem, witaminą 
E, gliceryną, alantoiną, olejkiem 
z drzewa herbacianego), dezodo- i 
rantów i antyperspirantów (sku- ; 
tecznie chronią przez cały s 
dzień), w linii Gillette Series - no- j 
we wzornictwo opakowań, no- • 
wa, ulepszona receptura kosme- ) 
tyków - znajdują się także wody i 
(nawilżają i łagodzą podrażnie- ii 
nia), żele oraz balsamy po gole- j 
niu dla skóry wrażliwej. Receptu­
ra nowych żeli i balsamów za­
wiera w swym składzie składniki ; 
napinające,-chłodzące, ochronne | 
oraz przywracające skórze rów- I 
nowagę; dostępne są w dwóch 
wariantach: odżywczym i do 
skóry wrażliwej. Poszczególne ii 
produkty z linii Gillette Series i 
można dowolnie łączyć ze sobą - i) 
używając preparatów odpowied- ii 
nich do typu skóry i kompono- ii 
wać je z ulubionym zapachem ii 
wody lub dezodorantu.

Pożyteczny prezent
W okre- | 

sie świą- | 
tecznymzo- (i 
stały objęte | 
promocją i 
wszystkie ii 
modele 
szczoteczek ii 
akumulato- ii 
r o w y c h ii 
Braun 
Oral-B - od iii 
podstawo- | 
wego modę- ii 
lu D8 do i 
najbardziej 
zaawanso­
wanego D17 
3D ‘ 
Za 
kie 
ty

Excel. 
wszyst- 
produk- 
klienci 

zapłacą 20 proc, mniej; dodatko­
wo szczoteczki objęte są progra­
mem „Satysfakcja gwarantowa­
ne albo zwrot pieniędzy”, pole­
gającym na możliwości zwrotu 
produktu w ciągu 4 tygodni od 
zakupu.

Kon ■ s 
z S nem 
Optycznym

Przedstawiamy laureatów 
III edycji konkursu z Salonem 
Optycznym dr. inż. Jerzego 
Słomskiego, Kraków, ul. Mi­
kołajska 26: 1. Marek Mikos 
z Krakowa, 2. Grażyna Mar­
cinkowska z Krakowa, 3. An­
na Hrapkowicz z Krakowa. 
Talony można odbierać 
w Dziale Marketingu „Dzien­
nika Polskiego”, ul. Wielopo­
le 1, w godz. 8-16 (oprócz so­
bót).

di Zdrów
Redaktor wydania:
DOROTA DEJMEK

tel. (012) 61-99-108

Zawsze pełna blasku
Nawet po najbardziej szalo­

nej, przetańczonej karnawało­
wej nocy będziesz pełna bla­
sku i świeża jak spod igły.

barwnik osadzany jest na głę­
bokości trzech warstw naskór­
ka. Inaczej w makijażu perma­
nentnym - tam pigment osadza

Jeśli masz trwały makijaż, przed zabawą sylwestrową wystarczy na­
łożyć cienie i wytuszować rzęsy

Rozwiązaniem jest makijaż 
trwały. - Makijaż trwały - wyja­
śnia Anna Stasz, kosmetyczka

się w skórze właściwej i pozo- 
staje w tym miejscu do końca 
życia. Niestety, barwniki wpro-

rem wyglądają blado i mało wy­
raziście. Polecam Conture Ma­
ke Up - Long Time Liner pa­
niom szczególnie zapracowa­
nym - skraca on znacznie czas 
wykonywania porannego maki­
jażu. Polecam ten makijaż pa­
niom uprawiającym sporty 
wodne, paniom w starszym 
wieku, mającym kłopoty ze 
wzrokiem, co utrudnia este­
tyczne upiększenie twarzy. 
Także tym, które planują pobyt 
w szpitalu, oraz pacjentkom po 
chemioterapii pozbawionym 
brwi i rzęs. Potrafimy skorygo­
wać wszelkie niedoskonałości 
urody, czyli brak symetrii, nie­
równe kontury ust itp. Możemy 
zaretuszować blizny, przebar­
wienia i niechciane tatuaże.

Od czego zależy efekt?
Przede wszystkim od jakości 

aparatu. Jest wiele aparatów, któ­
rymi wykonuje się trwałe maki­
jaże, i każda z pań, decydując się 
na zabieg, powinna się im z na­
mysłem przyglądnąć. Pytania, 
jakie zadamy kosmetyczce liner- 
gistce, muszą być konkretne, tak 
jak i odpowiedzi na nie: Jaki to 
aparat, gdzie szkoliła się kosme­
tyczka, jakie stosuje się barwniki 
i czy końcówki są jednorazowe? 
- To są podstawowe pytania 
- mówi Anna Stasz. - W końcu 
chodzi o naszą twarz, a makijażu 
trwałego, jeśli będzie źle zrobio­
ny, nie zmyjemy po przyjściu do 
domu... Zarówno aparat, jak i li- 
nergistka muszą posiadać spe­
cjalne certyfikaty i licencje, gwa­
rantujące najwyższą jakość

Dokończenie na str. 74
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Gosfrobonistm
Zioła pomocne w leczeniu ^■gSj 
chorób układu pokarmowego: 
choroba wrzodowa, stany zapalne żołądka, 
dwunastnicy i jelita grubego. Korzystne przy 
nadkwasocie i niestrawności.

Cadiobonisan
Zioła pomocne w leczeniu nadciśnienia tętnicze- 
go, choroby wieńcowej, niewydolności krążenia, ; 
nerwicy sercowej i osłabienia mięśnia sercowego; 
Pulmobonisan
Zioła pomocne w leczeniu: przeziębienia, 
grypy, kaszlu, zapalenia płuc i oskrzeli oraz 
astmy oskrzelowej.
Nefrobonisan
Zioła stosowane w stanach zapalnych nerek 
i dróg moczowych, kamicy nerkowej oraz dnie. 
Nerwobonisan
Zioła pomocne w leczeniu nerwicy, bezsen­
ności. zaburzeń emocjonalnych okresu 
przekwitania i napięcia przedmiesiączkowego.
Bobonisan
Zioła rozkurczające i wiatropędne. Stosowane 
w kolkach jelitowych, wzdęciach u dzieci i osób 
starszych. Ułatwiają trawienie. Zwiększają ilość 
pokarmu u matek karmiących.

BONIMELE - miody pszczele z dodatkiem ziół

W®’ 7 Gastrobonisol (Krople Klasztorne) 

z Pomocne: w dolegliwościach 
spowodowanych kamicą żółciową, 

w bólach i stanach skurczowych żołądka i jelit, 
w zaparciach i niestrawnościach, w bólach głowy. 
Catdiobonisol (Krople Geriatryczne) 
Pomocne w zaburzeniach ukrwienia mózgu, miaż­
dżycy, chorobie wieńcowej, nadciśnieniu tętniczym 
i niewydolności krążenia zwłaszcza u osób starszych. 
Pectobcnisol (Krople Wykrztufne)
Pomocne w grypie, stanach zapalnych gardła, 
płuc i oskrzeli oraz astmie oskrzelowej. 
Nefrobonisol (Krople Odtruwające) 
Pomocne w stanach zapalnych nerek i dróg 
moczowych, kamicy nerkowej oraz dnie 
moczanowej. Polecane mieszkańcom terenów 
skażonych ekologicznie i palaczom papierosów. 
Nerwobtmisol (Krople Uspokajające) 
Pomocne w leczeniu nerwicy i bezsenności, 
zaburzeń emocjonalnych okresu przekwitania 
i napięcia przedmiesiączkowego.
Boniderm (Pomada O. Grzegorza)
Pomocny w leczeniu trądziku, wyprysku 
alergicznego i niealergicznego, włojotokowym 
zapaleniu skóry, łuszczycy, łupieżu oraz przy 
przetłuszczającej się skórze.

Bonimel głogowo-melisowy 
Polecany w chorobach układu 
krążenia i nadciśnieniu tętniczym,

Polecany w stanach zapalnych ukła­
du oddechowego i pokarmowego.

Polecany w nawracających infekcjach, w osłabieniu pamięci 
na tle miażdżycowym, zaburzeniach klimakteryjnych, 
uszkodzeniu wątroby oraz łagodnym przeroście prostaty.
Bonimel melisowy
Polecany w nerwicach i bezsenności.

W preparatach ziołowych badana jest zawartość ciał czynnych, co gwarantuje dobrą jakość używanych surowców. 
O. Grzegorz - franciszkanin od ponad 40-u lat zajmuje się ziołolecznictwem. Udzielił porad ponad półmilionowej 

rzeszy chorych. Jest autorem kilku poradników zielarskich i niekwestionowanym autorytetem w dziedzinie fitoterapii.
Dostępne w aptekach i sklepach zielarskich. W razie trudności z nabyciem prosimy o> kontakt. __ 

BONIMED Żywiec, ul. Śempołowskiej 2, tel. (033) 8618671,8610397, www.bonimed.ig.pl

95002

Gastritis
Lepiej dobrze zjeść 
niż za dużo Wypić

- Schorzenia przewodu pokarmowego występują często - wyja­
śnia o. Grzegorz Sroka z Rychwałdu, franciszkanin od lat zajmujący 
się ziołolecznictwem. - Zwykle leczy się je lekami syntetycznymi, 
chirurgicznie, gdy tego wymaga stan chorego, a ponadto ziołami. 
Szczególną zaletą ziół jest obecność w nich licznych związków czyn­
nych o dużej aktywności, które jednocześnie nie są obce ustrojowi 
człowieka. Cenna jest zawartość w ziołach takich związków, jak: olej­
ki eteryczne, sole mineralne, witaminy, garbniki, kwasy organiczne,

W mieszance ziół leczącej Gastritis znajdziemy m.in. kwiat nagietka, 
ziele krwawnika...

cukry redukujące, alkaloidy i inne substancje ważne dla uzyskania 
prawidłowego przebiegu procesów trawienia, wchłaniania i wydala­
nia. Dlatego w przewlekłych schorzeniach przewodu pokarmowego 
zachodzi istotna potrzeba stosowania leków roślinnych. Leczenie zio­
łami chorób układu pokarmowego jest bardzo efektywne, a jego skut­
ki widać czasem szybciej niż po leczeniu syntetycznym. Zapalenia 
błony śluzowej żołądka (Gastritis) dzielimy na ostre i przewlekłe. 
Ostre są powodowane przez błędy dietetyczne, alkohol, leki. Przewle­
kłe - przez infekcje Heliccobacter pylon, zarzucanie żółci do żołądka 
lub przyczyny autoimmunologiczne. Postać ostra rozpoczyna się na­
gle i trwa zwykle krótko. Z leków podaje się preparaty osłaniające, 
przeciwzapalne, rozkurczowe, przeciwbólowe i napary z ziół. Posta­
ci przewlekłe mogą trwać latami i leczymy je głównie ziołami.

Rp.
Ziele bożego drzewka 

Ziele dziurawca 
Siemię lniane 
Korzeń prawoślazu 
Ziele krwawnika 
Korzeń lukrecji 
Liść mięty pieprzowej 
Kwiat nagietka 
Liść babki lancet.
Zioła zmieszać, wsypać 

pod przykryciem 20-30 mir 
nie po jedzeniu.

(Herb. Abrotani) 100,0
(Herb. Hyperici) 50,0
(Semen Lin i) 50,0
(Rad. Aithaeae) 50,0
(Herb. Mi He (oii i) 50,0
(Rad. Gtycyrrhizae) 50,0
(Foi. Mentbaepip.) 20,0
(Ftos. Caiendulae) 50,0
(Fot. Piantaginis lanc.) 100,0 

żkę na szklankę wrzątku, naparzać 
., przecedzić; pić ciepłe 2 razy dzień-
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...liść mięty pieprzowej ...oraz korzeń prawoślazu
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Zalecenia praktyczne
1. Stosować głodówkę 1-2 dni i W tym czasie pić tylko napary z ziół, 

leżeć.
2. Pić płyny nie słodzone, unikać alkoholu.
3. Zaleca się kteiki, sucharki, ryż, czerstwe pieczywo.
L). Jeść W małych ilościach kitka razy dziennie pokarmy łatwo straw­

ne, unikać smażonego.
5. Zaleca się również mieszankę ziołową Tannosan, gdy chorobie to­

warzyszy ostra biegunka (na szklankę ciepłej Wody Wsypać 1-2 
łyżeczki ziół, gotować pod przykryciem 5-10 min, odstawić na 
10-20 min, pić 2 razy dziennie ciepłe, po szklance).

6. Stosować właściwy dobór składników pokarmowych - dodawać du­

żo przypraw ziołowych - przy postaci przewlekłej.
7. Pomidory jeść sparzone gorącą Wodą i obrane ze skórki (dotyczy W 

zwłaszcza małych dzieci).
8. Stosować roztwór miodu, jak przy niedokwaśności.
9. Pić przez cały dzień, małymi łykami, ziała o. Grzegorza na schorze­

nia gastryczne - W postaci ostrej, lub 2 razy dziennie W postaci 
przewlekłej. W postaci przewlekłej Wskazane jest picie przed jedze­
niem, zwłaszcza obiadu, kropli o. Grzegorza poprawiających tra­

wienie (klasztornych).

http://www.bonimed.ig.pl
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Świąteczne konfekty
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Pod choinkę

Z
 nadejściem karnawału 
rozpoczyna się długi 
i - przyznajmy uczci­
wie - miły czas biesiadowa­

nia. Wszystko zaczyna się 
•tuż przed świętami. Wielkie 
zakupy rozpoczynają okres 
wielkiego żarcia. Kiedy już 
lodówki pękają w szwach, 
zasiadamy za stołami i jemy, 
jemy, jemy!

Rokrocznie przyrzekamy so­
bie, że to już ostatni raz. Więcej 
nie pozwolę sobie na takie obżar­
stwo, mówimy, rozpinając guziki 
w spódnicach i spodniach. Ale 
sytuacja powtarza się nie­
odmiennie. Wszystko jest takie 
pyszne, a siedzenie przy zasta­
wionym stole po prostu skłania 
do jedzenia.

Czas biesiadowania
Już w Wigilię stajemy w blo­

kach startowych. Odliczanie 
trwa od rana. Jemy bardzo mało 
albo zgoła wcale - aż do wigilij­
nej kolacji! Wtedy ruszamy!

Potrawy, przygotowane na tę 
jedyną w roku wigilijną kolację, 
zaprawione niepowtarzalnym 
nastrojem i panującą przy sto­
łach radością, smakują wyśmie­
nicie. Po całym dniu głodowania 
zmiatamy ze stołu wszystko jak 
leci. Bez wyrzutów sumienia, bo 
po pierwsze - jest to „postne” je­
dzenie, a po drugie - to tradycja 
(a nie łakomstwo) nakazuje 
spróbować każdej potrawy. Nie 
zastanawiamy się wcale, że ta 
„postna” kolacja może nas kosz- 
towąp nawet ponad dwa tysiące 
kalorii. Bez pomocy herbaty 
zmięty, kropli żołądkowych albo 
raphaholiny organizm sobie nie 
poradzi. Ale to dopiero początek!

Prawdziwy wyścig z prze­
szkodami zaczyna się następ-

Na skutki folgowania sobie 
nie trzeba długo czekać. Ból gło­
wy i żołądka, niestrawność, ogól­
nie złe samopoczucie i nudności 
to efekty krótkoterminowe. Prę­
dzej czy później organizm się 
z nimi upora - czasem nawet bez 
pomocy medycyny. Gorzej bę­
dzie zlikwidować skutki długofa­
lowe - nadwagę i kolejne zapasy 
tkanki tłuszczowej.

Co robić, 
by uniknąć obżarstwa?

Radzenie, by zachować umiar 
i zdrowy rozsądek mija się z ce­
lem - gdybyśmy to umieli, nie 
potrzebowalibyśmy rad!

Co więc robić, by nie przejeść 
się i nie utyć?

Z własnym stołem jakoś sobie 
poradzimy - wystarczy przygoto­
wać odpowiednio duży wybór 
potraw, tak, żeby w razie głodu 
można było sięgnąć po coś 
smacznego, ale niskokaloryczne-

Dokończenie ze str. 71 
coctus). Rada Miasta Krakowa 
zamówiła w 1592 roku u wspo­
minanego już Jana Pipana kilka 
pudełek biszkoptu, płacąc za 
każde jeden grosz srebrny.

Czekolada i pierniczki
Wraz z nowymi odkryciami

geograficznymi wzbogacał się 
asortyment towarów aptecznych 
o surowce zamorskie. Prawdzi­
wym przysmakiem aptecznym 
była czekolada. W Encyklopedii 
staropolskiej Zygmunta Glogera 
można znaleźć informacje, że 
XIX-wieczni aptekarze prowin­
cjonalni mieli zwyczaj „do 
wszystkich dworów w okolicy, 
które stale brały u nich lekarstwa 
na potrzeby domu i włości, prze­
syłać w podarku wraz z powin­
szowaniem Nowego Roku: flasz­
kę wódki kolońskiej, pudełko 
trociczek i funt czekolady”.

Popularne były także w apte­
kach pierniki toruńskie i norym­
berskie. Aptekarze często zapra­
szali bogatych mieszczan na de­
gustację przednich win z aptecz-

tiraTitwTttffid
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cie. Po przywiezieniu do Europy 
stosowano ją głównie jako afro­
dyzjak.

Kora cynamonowa była stoso­
wana jako surowiec zwiększają­
cy wydzielanie soku żołądkowe­
go. Otrzymuje się ją z cynamo­
nowca cejlońskiego - tropikalne-

g

nego dnia rano. Przeszkody to 
rodzina, którą zwyczajowo od­
wiedzamy w święta - inaczej 
można byłoby od rana do wie­
czora wcale nie odchodzić od 
stołu. Zaś wyścig polega na po­
chłonięciu jak największej ilo­
ści jadła w jak najkrótszym 
czasie.

go: bez majonezu, żółtego sera 
i boczku. Gorzej, gdy wybieramy 
się z wizytą do rodziny. Przed 
wyjściem dobrze jest zjeść coś 
lekkiego i wypić osłodzoną her­
batę lub kawę - napoje te podnio­
są poziom cukru we krwi, co zli­
kwiduje uczucie głodu.

Dokończenie na str. 74

nych piwnic, podawanych wraz 
z piernikami - „dla wzmocnienia 
członków”.

Wanilia, cynamon, goździki...
Boże Narodzenie to czas pe­

łen specyficznego aromatu, 
w powietrzu unosi się woń igli­
wia i przeróżnych przypraw: wa­
nilii, cynamonu, goździków, kar- 
damonu, imbiru czy anyżu. 
Wszystkie te surowce - mające 
aktualnie głównie znaczenie jako 
przyprawy - miały swoje miejsce 
w dawnych aptekach i były sto­
sowane jako leki.

Wanilia jest niewielką rośliną 
z rodziny storczykowatych, kwit­
nie pomarańczowo, po czym 
tworzy długie skórzaste aroma­
tyczne torebki, które po wysu­
szeniu znamy jako laski wanilio­
we. Wanilia była używana przez 
Indian z Ameryki Środkowej jako 
lek zmniejszający zmęczenie 
i uspokajający, wzmacniający 
serce i poprawiający samopoczu-

go, wiecznie zielonego drzewa 
o gładkiej korze i skórzastych li­
ściach. Cynamon stosowano jako 
antyseptyk, surowiec wiatropęd- 
ny i rozkurczowy, ściągający 
i poprawiający apetyt.

Goździki są zasuszonymi 
pączkami goździkowca korzen­
nego. Ojczyzną goździkowca są 
należące do Indonezji Moluki, 
stamtąd w XV stuleciu przywie­
ziono go do Europy. Olejek z pą­
ków kwiatowych zawiera m.in. 
eugenol i salicylan metylu - stąd 
jego działanie uśmierzające ból - 
powszechnie wykorzystywane 
przy bólach zębów oraz stosowa­
ne w infekcjach.

Kardamon i imbir
Nasiona kardamonu znane 

były już Dioskoridesowi - leka­
rzowi Nerona i Wespazjana 
z I w. n.e. Kardamon jest byliną 
o grubym kłączu pochodzącym 
z Indii, w skórzastych owocach 
znajdują się drobne nasiona za-

DER Gabinet Kosmetyki Laserowej 
MED . ....trwała depilacja 

najskuteczniejszym laserem diodowym
ŚWIĄTECZNA PROMOCJA do 30%

Makijaż trwały i tatuaż biologiczny 
metodą |MR IW EUROPIE 
usuwanie zmian naczyniowych 
ptoodmładzanie

NAPROXEN

• Usuwanie blizn
' Pr*ebarwień potrądzikowych

pierWfti / jesteśmy najlepsi /
^jakow, ul.Floriańska S. tel. 292 74 65 www.dermed.pl

11874602

Oryginalny NAPROXEN żel 
tylko ze znakiem EMO
IV okresie zimy częściej jesteśmy narażeni na urazy i kontuzje 

Dokuczają nam też bóle reumatyczne. Natychmiastową ulgę 

przyniesie Naproxen - żel firmy EMO.

Działa szybko przeciwbólowe i przeciwzapalnie w miejscu 

wystąpienia bólu. Zawarty w preparacie mentol dodatkowo 

łagodzi i podnosi skuteczność preparatu.

Dostępny W dwóch stężeniach: 1,2% i 10%.

IV aptekach bez recepty.

tel. (042) 215 83 04; e-mail:emo@emo.pl
Przed zastosowaniem przeczytaj informacje na opakowaniu.

j z my- 
| ślą o świą- 
| tecznych 
iprezen- 

| tach, któ­
re wręcza­
my w tych 
dniach 
swym naj­
bliższym, 
Schwarz­
kopf & 
Henkel 
przygoto­
wał zesta­
wy kosmetyków w gwiazdko­
wych opakowaniach. Popularne 
i łubiane kosmetyki marki: Fa 
(codzienna porcja świeżości; ce­
na ok. 22 zł), Fa Wellness Sys­
tem (pielęgnacja i dobre samo­
poczucie; ok. 26 zł), Fa Men 
(męski w każdym calu; ok. 
41 zł), Hattric (klasyczna ele­
gancja; ok. 50 zł), Gliss Kur (se­
lektywna ochrona włosów; ok.
31 zł), Bac (świeżość dla aktyw­
nych; ok. 22 zł), Taft na Każdą 
Pogodę (zawsze idealna fryzura; 
ok. 31 zł), ucieszą każdego, kto 
znajdzie je pod choinką.

Taft na każdą pogodę

GUS
, KUR

wierające olejki eteryczne - cy- | 
neol, linalol, limonen. Działa | 
wiatropędnie, rozkurczowo, po­
budza apetyt, czasami zalecany | 
przy kaszlu, przeziębieniu i za- | 
paleniu oskrzeli.

Imbir jest rośliną pochodzącą “ 
z północno-wschodniej Azji, j 
choć najbardziej cenione odmia- | 
ny są uprawiane na Jamajce. Sto- | 
sowany był już przez starożyt- | 
nych Greków i Rzymian. Jego 
kłącza zawierają żywicę, w skład ■ | 
której wchodzi gingerol i zinfe- | 
ron, oraz szeroką gamę olejków | 
eterycznych, w tym: cyneol, bor- j 
neol, kemfen, bisabolol. Ze | 
względu na działanie napotne | 
i pobudzające krążenie - stoso- | 
wany w przeziębieniach. Sub­
stancje czynne występujące | 
w imbirze mogą być także stoso­
wane w celu obniżenia poziomu 
cholesterolu.

Anyż jest drzewem z rodziny 
magnoliowatych; ma wonną, bia­
łą korę, błyszczące eliptyczne li­
ście i białawe, żółte lub purpuro­
we kwiaty, które przekształcają 
się w gwiazdkowate szarobrązo- 
we owoce. Może być stosowany 
jako surowiec pobudzający ape­
tyt, ułatwiający trawienie, łago­
dzący wzdęcia i wykrztuśny.

Przeminęły czasy biszkop­
tów, win i pierników sprzedawa­
nych w aptekach. Odeszły w za­
pomnienie przepisy na electu- 
aria, nalewki lecznicze, konfek- f 
ty. Jedynie zachowane gdzienie- i 
gdzie ułamki naczyń i skrawki | 
dokumentów świadczą o tym, że | 
to wszystko istniało naprawdę.

Przyszło nam żyć w czasach j 
nadających inny rytm i inne tern- | 
po życia - goniących raczej za | 
dużą ilością powierzchownych \ 
doznań niż smakujących urok | 
chwili. Jednak w ten jedyny w ro­
ku wigilijny wieczór zatrzymaj­
my się, dając wytchnienie galo­
pującym myślom i kołaczącemu 
sercu. Abyśmy wszyscy byli 
zdrowsi i spokojniejsi.

Twój zaprzyjaźniony Aptekarz 
Zdjęcia w Muzeum Farmacji CM UJ 

wykonał Piotr Kędzierski

Każdy, kto pragnie modnego 
I uczesania, sięgnie po linię Taft 
| na Każdą Pogodę Xpress 
I Schwarzkopf & Henkel. Kosme- 
| tyki z tej serii umożliwią bowiem 
| szybkie i łatwe ułożenie nawet 
I najbardziej wymyślnej fryzury. 
I W linii produktów znajdziemy: 

lakier do włosów XXX Super- 
mocny (cena 14,80 zł; zapobiega 
elekrtyzowaniu się włosów, za­
pewnia ekstremalną trwałość 
fryzury), piankę do włosów 
XXX Supermocna (11,90 zł; uła­
twia ułożenie włosów, nadaje pu- 
szystość), żel XXX Supermocny 
(11,50 zł; utrwala, nawilża, rege­
neruje), żel w sprayu XX Bardzo 
Mocny (14,20 zł; nadaje połysk, 
trwałość, puszystość), wosk do 
włosów XX Bardzo Mocny 
(11,50 zł; nadaje połysk i prefek- 
cyjną formę poszczególnym par­
tiom fryzury).

Pięć kolorów

ŻHl. PRZECIWBÓLOWY 
: PRZECiWZAPALNY

NAPROXEN-ża

Skład: Naproksen, 
wodzian chloralu, mentol.

. \ •

NAPROXEN
ŻKŁ, PRZECIWBÓLOWY - 'MMJF

ł PHZGC1WZAPALMY |f2%

Firma Mincer poleca przed 
karnawałem żele z brokatem. 
Nowe kosmetyki mogą być sto­
sowane zarówno do upiększa­
nia skóry, jak i włosów. Żele do­
stępne są w pięciu różnych ko­
lorach i z pewnością ozdobią 
każdy karnawałowy wieczór. 
Cena ok. 3,50 zł.

118737

http://www.dermed.pl
mailto:emo@emo.pl
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Dokończenie ze str. 73
Niezwykle przydatne jest nauczenie się grzecz­

nego odmawiania. Warto zaobserwować swoją 
twarz w lusterku, gdy mówimy „nie, dziękuję”. 
Wbrew pozorom to nie jest łatwe - odmówić, nie

Warto pamiętać, że uprawianie sportu leczy nie 
tylko ciało, ale także psychikę. Podczas ruchu wy­
dziela się adrenalina. Po godzinie ćwiczeń bardziej 
optymistycznie patrzymy na świat. Mamy siłę i wo­
lę do dalszej walki z nadwagą.

Czas biesiadowania
robiąc gospodarzom przykrości. Ale można się na­
uczyć odmawiać z uśmiechem, chwaląc równocze­
śnie zalety gościnnego stołu i jadła, przygotowane­
go na naszą wizytę. To bardzo ułatwia życie nie tyl­
ko w przypadku odmawiania jadła i napitku.

Spędzając świąteczne dni przy stole, dbajmy 
o to, by pojadanie nie kosztowało nas zbyt wiele. 
Wybierajmy mniej tuczące kąski, nie popijajmy ko­
lorowymi i słodkimi napojami gazowanymi, staraj­
my się nie jeść potraw pikantnych, bo one wzmaga­
ją apetyt. I zasada najważniejsza: nie dokładajmy 
sobie na talerz repety. Nawet jeśli w ferworze ro­
dzinnego przyjęcia zjemy solidny kawał tortu cze­
koladowego, to jeden, nie dwa (lub więcej). Każda 
dokładka to pochłonięcie podwójnej liczby kalorii.

Jeśli po świętach okaże się, że przygotowaną na 
sylwestra „małą czarną” trzeba zamienić na „dużą 
czarną”, a nowiuteńki frak na stary, obszerny gar­
nitur? Jest rada. Wystarczy parę dni, żeby pozbyć 
się świeżo nabytych kalorii, pod warunkiem jed­
nak, że zdecydujemy się na ruch. Nic go nie zastą­
pi, nawet kilkudniowa głodówka. Godzina jazdy na 
rowerze treningowym ze średnią prędkością 15 km 
na godzinę to strata ok. 500 kcal, podobnie godzina 
gry w piłkę łub godzina tańca. Godzina pływania to 
zrzucenie ok. 600 kcal, a joggingu - prawie

>
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Dokończenie ze str. 72 
i bezpieczeństwo zabiegu. Apa­
rat Conture Med 2000, którym 
wykonujemy zarówno makijaże 
trwałe, jak i tatuaże, jest urzą­
dzeniem medycznym i posiada 
certyfikat ISO. Barwniki, które 
stosujemy, są wyłącznie pocho­
dzenia naturalnego: roślinne 
i mineralne, a używane igły, 
oczywiście, jednorazowe. Barw­
nik wprowadzany jest równo­
miernie na jednakową głębokość 
- do trzeciej warstwy naskórka 
- i równomiernie schodzi po 3-5 
latach.

Jeśli się zdecydujesz, mo-’ 
żesz podkreślić kontury ust al­
bo wypełnić je w całości kolo-

większe i wyrazistsze. Jak po- 
daje Anna Stasz, głównym za­
daniem Conture Make Up jest 
wydobycie z twarzy każdej ko­
biety tego, co najpiękniejsze. 
- Nie chodzi o stworzenie moc­
nego makijażu. Ma być natural­
nie i dyskretnie, makijaż nie 
może razić sztucznością. Dlate­
go barwy pigmentów dobiera 
się bardzo starannie tak, aby 
były zbliżone do naszej natu­
ralnej kolorystyki. Jednym sło­
wem - jesteśmy umalowane, le­
piej wyglądamy, ale nikt o tym 
nie wie. I co za wygoda. Rano 
wystarczy delikatny cień na 
oczy, błyszczyk na usta i moż­
na biec do pracy.

Zawsze pełna blasku
rem (ponad 20 podstawowych 
kolorów - od delikatnego różu 
poprzez czerwień do brązu). 
Możesz również poprawić brwi

Makijaż trwały ust - na ży­
czenie klientki - wykonuje się 
w znieczuleniu stomatologicz­
nym, powieki znieczula się

oprócz specjalnego mleczka 
i toniku. Przeciwwskazaniem 
do wykonania zabiegu jest: in­
fekcja, ciąża, cukrzyca, łusz-

Ale gdy to wszystko nie pomoże i gdy w nowym 
roku stwierdzisz, że wskaźnik wagi znowu wychy­
lił się o kilka kresek do przodu?

Przyjdź do „Klubu Grubasa”
Szklanka jasnego piwa zawiera ok. 150 kcal, 

duia kieliszki Wina Wytrawnego - średnio 170 kcal. 
Kieliszek Wódki czy koniaku - ok. 50 kcal. Setka 
Whisky to aż 21)5 kcal, słodkiej Wódki - 330 do 370 
kcal, W zależności od zawartości alkoholu, likieru 
- nawet hOO kcal.

00 kcal. Jeśli mieszkasz na piętrze, nie korzystaj 
windy. 10 minut wchodzenia po schodach to stra- 
i 130 kcal. Godzina marszu równa się spaleniu 
00 kcal. Każdy rodzaj ruchu jest dla człowieka do- 
ry. Nawet ten związany z pracą. Zwykłe domowe 
orządki też wspomagają spalanie.

działającego od kilku lat pod patronatem 
„Dziennika Polskiego”. My ci pomożemy. W grupie 
chudnie się łatwiej. Na spotkanie informacyjne za­
praszamy po feriach. Gdzie i kiedy, napiszemy na 
naszych łamach pod koniec stycznia. Można się 
również dowiadywać w Fitness Clubie, w którym 
odbywają się zajęcia „Klubu Grubasa”, pod nr tele­
fonu: 421-95-34.

Nie czekaj na wiosnę, spróbuj zrzucić dodat­
kowe kilogramy teraz. Nasza rekordzistka - pani 
Krystyna zgubiła aż 42 kilogramy i utrzymuje 
swoją nową wagę już trzeci rok. Można schud­
nąć, trzeba tylko bardzo chcieć.

(E)
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O2 ENERGY - odtruwa, wzamacnia, dotlenia
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Obecnie organizmy wielu ludzi są niedostatecznie zaopatrywane w tlen. Przyczyn jest wiele 
- złe odżywianie, oddychanie zanieczyszczonym powietrzem, stres, brak ruchu, proces 

starzenia się. To one prowadzą do niewydolności układu krążenia i płuc. Coraz 
częściej zdarza się, że nawet młodzi ludzie cierpią na brak witalności oraz skar­

żą się na psychiczne i fizyczne wyczerpanie.
Dr Warburg, uhonorowany Nagrodą Nobla za odkrycie naukowe dotyczące roli' 

tlenu w życiu komórek, stwierdził, że jeśli występuje brak tlenu na poziomie ko­
mórkowym, żaden proces życiowy nie przebiega poprawnie i komórka umiera.
Wszystkie schorzenia chroniczne są spowodowane brakiem tlenu na poziomie 
komórkowym.

Picie wody nasyconej tlenem O2 ENERGY nie tylko wzmacnia i regeneru­
je organizm, ale także zmniejsza szereg dolegliwości, wspomaga leczenie 

chorób, m.in. nowotworowych, helicobacter pylon, redukuje procesy sta­
rzenia, a sportowcom pomaga w zdobywaniu lepszych wyników.

Normalna woda, którą pijemy, zawiera ok. 4-6 mg/l tlenu. Specjal­
na, trudna i opatentowana technologia zastosowana przy produkcji 

wody O.- ENERGY umożliwiła zwiększenie ilości tlenu do ok. 40-70 
mg/l. Oznacza to dziesięciokrotne zwiększenie potencjału energe­
tycznego komórek. Tak znaczna poprawa nie może pozostać bez 

śladu.
Jednym z najważniejszych miejsc działania O2 ENERGY jest 

przewód pokarmowy, którego powierzchnia resorpcji wynosi 
ok. 200 m kw., czyli o wiele więcej niż w płucach. I to wła­
śnie przewód pokarmowy jest największym beneficjentem 
dodatkowej porcji energii. Wątroba i trzustka wspomagane 
zostają w procesie odtruwania organizmu - „winowajcami” 
są tu głównie leki i alkohol. Skuteczniejsze odtrucie ozna­
cza większą witalność i dłuższy oczekiwany czas życia. 
Bardzo pożądanym „skutkiem ubocznym” działania O2 
ENERGY jest poprawa stanu naszej flory bakteryjnej - 
tych bakterii, żyjących w przewodzie pokarmowym, któ­
re ułatwiają trawienie, chronią nasz przewód pokarmo­
wy i stymulują nasz system odpornościowy.

Tlen, który zawiera woda O2 ENERGY:
- wzmacnia system immunologiczny
- poprawia wydolność i wytrzymałość
- aktywuje i przyspiesza procesy regeneracji organi­

zmu
- poprawia samopoczucie i ogólny stan zdrowia przy 

zmęczeniu i wyczerpaniu
- łagodzi objawy alergii
- łagodzi objawy zakłócenia krążenia (np. migrenowe 

bóle głowy)
- wspomaga i harmonizuje procesy trawienne i popra­

wia wydalanie
- stymuluje pizemianę materii
Działanie wody tlenowej potwierdzają liczne światowe 

autorytety w dziedzinie medycyny. Na podstawie opinii 
Instytutu Żywności i Żywienia w Warszawie, woda tleno­
wa O2 ENERGY została zarejestrowana jako dietetyczny 
środek spożywczy.

Może więc warto spróbować, jak O2 ENERGY działa 
na nasz organizm, zwłaszcza że jest ona dostępna w ce­
nie... dobrej wody mineralnej. Wszelkie informacje, py­
tania, zamówienia i oferty współpracy prosimy kierować:

MODUS Sp. z 0.0.
Kraków, ul, Białoprądnicka 16 

tel. (012) 420-20-20 
fax (012) 420-20-31 
www.napojetlenowe.pl

- poprzez namalowanie wło­
sków i dołożenie pigmentu, zy­
skają piękną formę (kolory do 
wyboru - od subtelnego popie- 
lu, przez brąz do czerni). Liner- 
gistka rysując delikatną linię 
między twoimi rzęsami (górny­
mi lub dolnymi) sprawi, że 
oczy nabiorą blasku, staną się

specjalnym kremem. W 4-5 
dni po zabiegu barwa makija­
żu blednie do 50 proc, barwy 
wyjściowej, dlatego po 2 tygo­
dniach wykonuje się uzupeł­
nienia.

Przez 4 dni po zabiegu nie 
można się myć mydłem ani 
stosować innych kosmetyków

czyca oraz przyjmowanie le­
ków sterydowych.

Makijaż ust z wypełnieniem 
- 1000 zł; kontur ust z cieniowa­
niem - 700 zł; tylko kontur - 500 
zł; brwi - 800 zł; kreski na po­
wiekach górnych - 450 zł; dol­
nych - 350 zł.

(DD)

GABINET LEKARSKI 
LECZENIE BIOREZONANSEM 
Kraków, ul. Mikołajska 9/7 

tel. 422-62-56

♦ Alergie ♦ Bezbolesne testy
♦ 400 alergenów ♦ Odczulanie
♦ Spirometria ♦ Stany zapalne
♦ Nadciśnienie ♦ Nerwice
♦ Terapie przeciwbólowe
♦ Diagnostyka obciążeń metalami 
ciężkimi i grzybicami - odtruwanie.

12391002

RZUĆ PALENIE 
(rewelacyjne efekty po 1 zabiegu) 

PONADTO LECZYMY:
• ALERGIE - testy i odczulenia

• nerwice • depresje - reumatyzm
• nerwobóle • astmę • otyłość

• bóle kręgosłupa i stawów • wrzody

GABINET BIOREZONANSU
Kraków, os. Krakowiaków 43 

rej. tel. 012/642-07-0314544g0,

/REGIONALNE CENTRUM LECZENIA)

■ PRZEPUKLIN
Wojewódzki Szpital Specjalistyczny 

gDURUfilCD im. L. Rydygiera, os. Zotej Jesieni 1 
SFIT^UItri 31.826 Kraków

■ tel. 647 66 66 wew. 624
_________ Rejestracja codziennie w godz. 8.00-15.00

NOWOCZESNE CENTRUM, LEKARZE 
CHIRURDZY OGÓLNI I PLASTYCY, 

WSZYSTKIE TECHNIKI CHIRURGICZNE 
ZWIĄZANE Z LECZENIEM RÓŻNYCH 

RODZAJÓW PRZEPUKLIN, 
* TAKŻE METODA PHS

PRODUKTY FIRMY JOHNSON & JOHNSON
Kontrakt z Małopolską Regionalną Kasą Chorych\ 
l__________ www.rydygier.krakow.pl_________y

’ ' 152213

AIO~MEDICA
Przychodnia Zdrowia Rodziny
Kraków, ul. Warszawska 17, tel. 633-18-67, 423-38-34
Czynne od poniedziałku do piątku w godz. 800-1900

Specjalistyczne usługi medyczne 
i stomatologiczne w pełnym zakresie

CENTRUM CHIRURGII PLASTYCZNEJ
I ESTETYCZNEJ

♦ Chirurgia twarzy - korekcja zmarszczek twarzy, szyi i powiek
♦ Korekcja - odstających małżowin usznych, nosa, biustu i powłok brzucha
♦ Odsysanie zniekształcającego tłuszczu
♦ Laserowe usuwanie zmian naczyniowych, blizn potrądzikowych i przerostowych
♦ Laserowe usuwanie tatuaży i plam barwnikowych oraz odmładzanie skóry
♦ Nieoperacyjne usuwanie zmarszczek, przebarwień skóry i blizn potrądzikowych
♦ Uzupełnienie zabiegu face-lifting metodą EXODERM

OTYŁOŚĆ!
Centrum Leczenia Otyłości

• Indywidualna metoda leczenia 
pod kontrolą lekarzy

* 10-letnie doświadczenie
Kraków, ul. Garncarska 8 

012/423-02-38, 012/422-29-26 

Adresy filii:
Bielsko-Biała 033/815-74-00

Gliwice 032/231-58-96

Katowice 032/257-03-11

Kielce 041/345-11-47
Warszawa, Pasaż Ursynowski 9 si 

022/648-74-74,648-35-35 f

15077602

http://www.napojetlenowe.pl
http://www.rydygier.krakow.pl
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lOOml Honey Bush zawiera: wapń (Ca) 5,84 mg, żelazo (Fe) 3,50 mg, 
magnez (Mg) 4,80 mg, cynk (Zn) 2,20 mg, potas (K) 18,38 mg, 
mangan (Mn) 0,08 mg, sód (Na) 1,51 mg, fosfor (P) 0,02 mg, 

miedź (Cu) 0,01 mg, bor (B) 0,09 mg

lin
LgF" --

■ ■

Wymienione mikroelementy wzmocnią 
nasz system odpornościowy, 

serce, mięśnie i funkcje metaboliczne.

Dzięki zaledwie śladowym ilościom kofeiny (<(),() 1%) i taniny (0,45%) 
polecany jest DZIECIOM, osobom cierpiącym 

na bezsenność i choroby żołądka.

Wskazana w trakcie zimowych przesileń

Herbatka Casablanca dostępna w formie 
liściastej i ekspresowej.
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zsenność można leczyć

Noc nieprzespana
T

ylko 1/3 dotkniętych 
problemem bezsenno­
ści zgłasza się do leka­
rza. Czyżby nie wiedzieli, że 

można ją leczyć? Oto mały 
poradnik dla tych, którzy nie 
potrafią sami sobie pora­
dzić...

Bezsenność może mieć różny 
charakter. Można nie móc zasnąć 
(ponad 40 min oczekiwania na 
sen), budzić się często w nocy 
(powyżej 3 razy) lub obudzić się 
nad ranem i nie móc zasnąć. Ci, 
którzy często budzą się w nocy, 
zazwyczaj cierpią na choroby so­
matyczne lub też bezsenność 
związaną z alkoholizmem. Bu­
dzący się nad ranem to zazwy­
czaj pacjenci z depresją, a nie 
mogący zasnąć wieczorem to 
grupa osób obciążonych stresem 
lub lękiem.

Może być objawem
Nader często (w 80-95 

proc.) bezsenność nie jest cho­
robą, lecz jedynie objawem 
chorobowym - przede wszyst­
kim zaburzeń psychicznych 
(dystymia, depresja, zaburze­
nia lękowe, adaptacyjne, poura­
zowe). Bezsenność organiczna 
może pojawiać się w przebiegu 
takich chorób, jak: parkinso- 
nizm, otępienie, astma, choro­
ba wrzodowa, niedokrwienie 
mięśnia sercowego, refluks żo- 
łądkowo-przełykowy i inne. 
Wreszcie wyróżniamy bezsen­
ność związaną ze stosowaniem 
leków i używek, m.in. kofeiny, 
kokainy, alkoholu, amfetaminy, 
opiatów, leków nasennych.

Nie tylko pierwotna bezsen­
ność powoduje zarywanie ko­
lejnych nocy. Otóż zdrowemu 
człowiekowi łóżko i odpoczy­
nek nocny kojarzą się z relak-. 
sem i snem, z czymś przyjem­
nym. U cierpiących na bezsen­
ność już po kilku nieprzespa­
nych nocach łóżko zaczyna 
być miejscem pełnego udręki 
czekania, walki ze sobą, zmę­
czeniem.

NOWOOTWARTE
PORADNIE INTERNISTYCZNE 

I LEKARZA RODZINNEGO

Os« Centrum „B” 11/1 p. tel. 644 08 35
Os. Urocze 2/11 p. tel. 644 24 74

Zapraszamy pon. - pt.
w godz. 8.00 -19.00

Porady bezpłatne dla pacjentów ubezpieczonych 
w Małopolskiej i Branżowej Kasie Chorych

14380602

SPRZĘT STOIWIJNY

FAR - MED
bielizna 

profesjonalny dobór w intymnej atmosferze 
fflWI Z WŁOSÓW SZTUCZNYCH 

dobór - realizacja indywidualnych zamówień t 

EISEIOni Coloplast. Conuatec. Dansac
IWIWHiWiWm W PROMOCYJNEJ CENIE .

SPRZĘT REHABILITACYJNY o 1
SPRZĘT ORTOPEDYCZNY o

PI. Sikorskiego 13, tel./fax 422-87-00 
Zapraszamy: pon. - pt. 9 - 17 r-

Higiena snu
Należy chodzić spać i wsta­

wać o stałej porze (czemu na 
przykład nie sprzyja praca zmia­
nowa). Należy też powstrzymy­
wać się od drzemek w dzień. 
Szczególnie ważny jest rytuał 
snu - powtarzające się czynno­
ści, które mają wywoływać skoja­
rzenie ze snem, a również uspo­
koić,'wyciszyć; będzie to ściele­
nie łóżka, kąpiel, może wypicie 
szklanki wody, a może wieczor­
na modlitwa. Absolutnie należy 
się powstrzymać od picia kawy 
i innych napojów z kofeiną (cola) 
i to nie tylko wieczorem, ale 
przez dzień cały. Niektóre osoby 
wyjątkowo długo utrzymują wy­
sokie stężenie kofeiny w organi­
zmie, nawet do 11 godzin (czyli 
kawa wypita w południe działa­
łaby jeszcze o 23.001). Podobnie 
należy sobie narzucić abstynen­
cję od nikotyny i alkoholu. Trze­
ba unikać wieczorem wysiłku fi­
zycznego i zadbać o odpowied­
nią temperaturę w sypialni, 
sprzyjającą zasypianiu (indywi­
dualnie).

Nieco większym reżimem, 
pomagającym w bezsenności, 
jest technika kontroli bodźców. 
Kłaść się należy do łóżka wyłącz­
nie wtedy, gdy jest się śpiącym, 
natomiast budzik rano powinien 
dzwonić zawsze o tej samej go­
dzinie, niezależnie od długości 
snu. Podobnie nie należy spać 
w dzień. Nie wolno w łóżku czy­
tać, jeść ani oglądać TV! Jeśli mi­
mo uczucia senności pacjent nie 

może wieczorem zasnąć, po 
10 min leżenia trzeba wstać, 
wyjść z sypialni i wrócić wtedy 
dopiero, gdy wróci i senność.

Skuteczna interwencja
Ograniczenia, czyli deprywa­

cji snu, można dokonać na dwa 
sposoby. Po pierwsze, staramy 
się określić, ile czasu trwał nasz 
sen tej nocy. Zazwyczaj będzie to 
ocena zaniżona, godziny oczeki­
wania na sen dłużą się i przy ta­
kiej ocenie podaje się sen jako 
krótszy niż w rzeczywistości.

Tracisz kilogramy
zyskujesz zdrowie i urodę

LECZENIE OTYŁOŚCI 
gabinet internistyczny

14253902

Kraków ul. Prądnicka 65
Gabinet czynny w poniedziałki 1530 - 1730 

Rejestracja: codziennie po 20°° 

tel.(012)637 69 77, 0604 21 56 96

STUDIO KURACJI 
I KOSMETYKI TLENOWEJ

TERAPIA TLENOWA
| NOWOŚĆ! KOSMETYKA TLENOWA |

STUDIO POSIADA CERTYFIKAT

ul. Kasztelańska 45, tel. 427 04 53 
pon.-pt. w godz. 10-18, 

pozostałe do uzgodnienia

Tym niemniej, oceniona długość 
snu zeszłej nocy (np. 4 h) obo­
wiązuje nas na noc następną - ty­
le mamy spać, a potem wstać 
i nie drzemać w dzień. Stąd ko­
lejnej nocy delikwent chrapie 
bezlitośnie!

Innym sposobem deprywacji 
snu jest po prostu czuwanie całą 
noc. Zazwyczaj po takiej „kura­
cji” kolejna noc jest przespana ze 
zmęczenia. A to, jak wiemy, ha­
muje mechanizm błędnego koła, 
za to wzmacnia pozytywne sko­
jarzenia związane z odpoczyn­
kiem nocnym.

Leki
Chorzy z krótkotrwałym za­

burzeniem snu zwykle są niele- 
czeni, natomiast ci z przewlekłą 
bezsennością przyjmują leki, co 
nie tylko nie pomaga, ale powo­
duje uzależnienie i pogorszenie 
dolegliwości (tzw. bezsenność 
z odbicia). Leki nasenne można 
przyjmować maksimum 4-6 ty­
godni, i służą one do leczenia 
bezsenności przygodnej lub 
krótkotrwałej. Dlatego przycho­
dząc do lekarza i prosząc o coś 
na sen, opowiedzmy mu też 
w szczegółach o schorzeniu. 
Preparaty farmakologiczne dzie­
lą się na: leki starej generacji - 
benzodiazepiny (np. Valdispert) 
i nowej generacji (Stilnox, Imo- 
vane). Leki te stosuje się w bez­
senności przygodnej ’ i krótko­
trwałej; ich dłuższe zażywanie 
(kilka tygodni) wywołuje tole­
rancję na lek, objawem czego 

może być przedwczesne poran­
ne wstawanie czy przebudzenia 
w nocy. Pacjenci wówczas za­
zwyczaj samodzielnie decydują 
się zwiększyć dawkę leku: nic 
bardziej błędnego! Uniknąć roz­
winięcia tolerancji na lek można 
zażywając niewielkie dawki albo 
nie częściej niż cztery razy na ty­
dzień. Natomiast w przypadku 
nadal dokuczającej bezsenności 
stosujemy leki z grupy przeciw- 
depresyjnych.

DOROTA ŁUCJA JARCZEWSKA
Fot. Telegraph Colour Library

RZUĆ PALENIE
Rewelacyjne efekty w 15 minut 

ALERGIA
• TESTY - bezbolesne, komputerowe odczulanie
• NERWICE, KRĘGOSŁUPY, REUMATYZM

NAJTANIEJ W KRAKOWIE
al. Słowackiego 60, 
tel. 012/632-78-47

TUI
BIURO TUI CR - tel. 431-15-53, 431-11-20 
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Dokończenie ze str. 71
, Po zaobserwowaniu u siebie 
powyższych objawów kobieta po­
winna udać się do ginekologa. 
Pierwsza wizyta wskazana jest 
pomiędzy 5 a 8 tygodniem ciąży. 
Lekarz przeprowadza wywiad, 
ogólne badanie (z badaniem pier­
si), pomiar ciśnienia tętniczego 
krwi, wzrostu i wagi, wykonuje 
cytologię, bada stopień czystości 
pochwy. Przeprowadza się też ba­
dania laboratoryjne: grupy krwi, 

Oczekiwanie
morfologiczne, poziomu cukru 
we krwi, moczu. Lekarz zakłada 
kartę przebiegu ciąży. Będą w niej 
sukcesywnie zamieszczane infor­
macje obrazujące rozwój płodu 
i stan zdrowia pacjentki.

Datę porodu
można obliczyć przyjmując, że 
nastąpi on w ciągu 280 dni (40 ty­
godni) od pierwszego dnia ostat­
niej miesiączki. Najdokładniej 
ustala się ją podając, że następuje 
po 266 dniach po zapłodnieniu. 
Większość dzieci rodzi się jednak 
z odchyleniem 10-14-dniowym 
od obliczonego w ten sposób ter­
minu porodu, ponieważ kobieta 
ciężarna udaje się do ginekologa 
najczęściej po braku dwóch ko­
lejnych krwawień miesiączko­
wych. Wtedy ńie pamięta już do­
kładnie momentu stosunku i dla­
tego trudno jest określić czas za­
płodnienia. Okres ciąży dzieli się 
na trzy części, tzw.

trymestry.
Pierwszy trymester obejmuje 

czas od momentu zapłodnienia 
do 13, 14 miesiąca ciąży. Jest on 
szczególnie ważny dla mającego 
się narodzić dziecka, ponieważ 
wtedy właśnie wykształcają się 
struktury wszystkich tkanek i na­
rządów.

Podczas badania USG można 
zobaczyć, jak bije serduszko 
dziecka, które w trzecim miesią­
cu ciąży ma ok. 7 cm długości, 
waży 16 - 18 g, jego palce u dłoni 
i stóp są już wykształcone. 
Dziecko ma wszystkie narządy, 
tworzy się jego kręgosłup, komo­
ra mózgowa, wykształca się twa­
rzyczka, zawiązki oczu. Maleń­
stwo zaczyna się poruszać, lecz 
jest zbyt małe, by matka mogła 
wyczuć jego ruchy.

Drugi trymester
Obejmuje okres od 14 do 27 ty­

godnia ciąży. W tym czasie utrzy­
mują się jeszcze objawy charakte­
rystyczne dla pierwszego tryme­
stru, ale kobieta przestaje mieć 
problemy z częstym oddawaniem 
moczu, stopniowo ustępują też 
mdłości i wymioty. Może nato­
miast pojawić się lekkie obrzmie­
nie kostek i stóp. W tym czasie 
wzrasta u ciężarnej apetyt.

Pod koniec czwartego miesią­
ca ciąży dziecko ma 10 cm długo­
ści i waży ok. 25 g. Jego wygląd 
jest już ukształtowany. W piątym 
miesiącu przyszła mama zaczyna 
odczuwać ruchy płodu, a niekie­
dy bóle podbrzusza (ma to zwią­
zek z rozciągnięciem wiązadeł 
podtrzymujących macicę). Mogą 
pojawić się bóle pleców, powięk­
szają się gruczoły piersiowe.

Sześciomiesięczny płód ma 
ok. 30 cm długości i waży ok. 
600 - 800 g.

W trzecim trymestrze,
końcowym okresie życia we- 
wnątrzmacicznego, głowa dziec­
ka 9-miesięcznego ma obwód 
większy niż pozostałe części cia­
ła. Dziecko ma już tak mało 
miejsca, że raczej „wierci się” 
niż kopie. Macica obniża się, 
a wówczas kobiecie łatwiej jest 
oddychać. Natomiast skurcze 
macicy są coraz częstsze i sil­
niejsze.

W okresie okołoporodowym 
waga płodu wynosi od 3 do 
3,5 kg, a jego długość - ok. 
50 cm. Organizm kobiety zaczy­
na intensywnie przygotowywać 
się do porodu, kanał rodny staje 
się rozciągliwy. Główką płodu 
zstępuje do miednicy. To ostatnie 
chwile przed porodem, który 
może nadejść w każdej chwili.

Płuca dziecka są już dojrzałe 
i gotowe do podjęcia swej funkcji 
w nowym dla niego świecie.

Fot. Lupę Cunha

W tym czasie część przodująca 
dziecka zostaje ujęta ścisłą obrę­
czą kości miednicy. Główka (lub 
pośladki) schodzą w wejście do 
kanału rodnego, przez który bę­
dzie prowadzić droga na świat.

Opieka medyczna
Przez cały okres ciąży nad 

przyszłą matką powinien czu­
wać lekarz, którego zadaniem 
jest dopilnowanie, aby bez nie­
potrzebnych komplikacji do­
trwała do szczęśliwego porodu. 
Wybierając lekarza (ginekologa, 
położnika) należy kierować się 
jego podejściem do pacjentki. 
Ważne jest, aby miał on dość 
czasu na wysłuchanie jej pytań, 
rozważań, wątpliwości, by potra­
fił wzbudzać zaufanie.

Opiekującemu się kobietą 
ciężarną lekarzowi należy na­
tychmiast zgłaszać pojawienie 
się objawów, takich jak: plamie­
nie, krwawienie z dróg rod­
nych; obrzęk twarzy; zaburze-

Leki
Podczas ciąży nie można 

stosoulai żadnych tekóu) 
bez aliedzy opiekującego się 
kobietą lekarza ginekologa!

nie widzenia; silne bóle brzu­
cha, krzyża; gorączka; bdpły- 
nięcie wód płodowych.

Dieta
Kobieta podczas ciąży po­

winna stosować dietę urozma­
iconą (jeść nie „za dwóch”, lecz 
dla dwóch), aby dziecko mogło 
otrzymać wszystkie składniki 
niezbędne do życia i prawidło­
wego rozwoju. W jadłospisie nie 
powinno więc zabraknąć nabia­
łu, owoców, warzyw, mięsa, jaj, 
produktów zbożowych. Kobieta 
ciężarna powinna: wypijać co­
dziennie kilka szklanek napo­
jów; unikać nadmiernej ilości 
soli; ograniczać ilość zjadanych 
słodyczy; przyjmować przepisa­

ne przez lekarza preparaty wita­
minowe.

Higiena
Wskazana jest codzienna ką­

piel, najlepiej pod prysznicem, 
gdyż przebywanie w ciepłej wo­
dzie powoduje przekrwienie 
miednicy mniejszej, sprzyja po­
wstawaniu żylaków.

Podczas ciąży należy szcze­
gólnie dbać o swoje zęby, gdyż 
w tym okresie obserwuje się 

znaczne rozpulchnienie dziąseł 
i skłonność dp krwawień.

Ćwiczenia i odpoczynek
Ilość i rodzaj wykonywanych 

ćwiczeń fizycznych zależy od 
kondycji ciężarnej. Na pewno 
wskazany jest codzienny spacer, 
jak również umiarkowana gim­
nastyka, np. przysiady. Taki ruch 
wzmacnia mięśnie i w konse­
kwencji ułatWia poród. Lekarze 
są zgodni co do tego, że kobieta 
podczas ciąży powinna unikać 
nadmiernego wysiłku. Zmęcze­
nie kobiety ciężarnej wywołuje 
nadmierną aktywność płodu.

Dobrym przygotowaniem do 
porodu są zajęcia prowadzone 
w szkołach rodzenia. Kobieta 
bierze w nich udział wspólnie ze 
swym partnerem, ojcem dziecka. 
Oboje rodzice uczą się w takiej 
szkole opanowywać lęk przed 
porodem i dzięki temu czekają 
na moment rozwiązania bez 
obaw i niepokoju.

Noworodek
Nowo narodzone dziecko 

utrzymuje bliski kontakt z mat" 
ką przede wszystkim dzięki po­
karmowi, jaki od niej otrzymu­
je. Mleko matki zawiera najważ­
niejsze składniki odżywcze i od­
pornościowe niezbędne do 
wstępnego rozwoju i jest pokar­
mem najlepiej przyswajalnym. 
Dla matki karmienie piersią jest 
czynnikiem psychologicznie 
bćrdzo ważnym, utwierdza jej 
więź z dzieckiem, daje jej pełną 
satysfakcję z jego posiadania.

Z punktu widzenia przebiegu 
połogu karmienie piersią ma tf 
dobrą stronę, że powoduje inteD; 
sywniejsze skurcze macicy i Jet 
szybsze „zwijanie się”. Przyspie 
sza więc połóg, a tym sarny11’ 
szybszy powrót narządu rodne 
go do stanu sprzed ciąży. Pm"” 
dłowo przeprowadzony okre- 
połogu to gwarancja szybkijo 
powrotu kobiety do pełni z® 
wia, a tym samym właści"' 

funkcji macierzyńskiej.
Wysłuchaj

DANUTA ORLE'VS1<
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Żywa szopka franciszkanów

Lampas, Major i Lolita
W święta Bożego Narodze­

nia przed bazyliką oo. Fran­
ciszkanów już po raz 11 będzie 
można obejrzeć żywą szopkę. 
W roli Maryi wystąpi licealist­
ka Karolina, natomiast klerycy 
z seminarium franciszkanów 
obsadzą pozostałe role: św. Jó­
zefa, Trzech Króli i pasterzy.

- Będziemy starali się nawią­
zać do klimatu szopki, którą 
urządził św. Franciszek w Grec- 
cio we Włoszech. Pierwsze szop­
ki tworzyli benedyktyni, ale to 
św. Franciszek wprowadził do 
nich żywe zwierzęta - powie­
dział brat Rafał z Wyższego Se­
minarium Duchownego Ojców 
Franciszkanów.

Trzej Królowie, pasterze, św. 
Józef oraz Maryja będą mieli 
stroje wypożyczone z teatru. 
- W rolę Maryi wcieli się ta sama 
dziewczyna co w ubiegłym roku, 
Karolina, którą znamy z oazy. 
Na scenie, która zbudowana zo­

stanie przy kościele, odbywać bę­
dzie się przede wszystkim kolę­
dowanie. Przewidziane są także 
konkursy dla dzieci z nagrodami 
w postaci słodyczy i zabawek. 
Postaramy się, aby szopka była 
wesoła i ciekawa, będzie w niej 
wiele improwizacji - powiedział 
brat Rafał.

W żywej szopce wystąpią 
także zwierzęta. Po raz kolejny 
będzie można obejrzeć oślicę 
Lolitę, wypożyczoną z krakow­
skiego ogrodu zoologicznego. 
Pojawią się także kucyki z za­
przyjaźnionej stadniny: Lampas 
i Major. Gospodarze spod Krako­
wa wypożyczyli także owce oraz 
gęsi. Na kucykach będzie można 
pojeździć, natomiast pozostałe 
zwierzęta pogłaskać.

Żywą szopkę można oglądać 
dziś w godz. od 22 do 24 oraz 
w pierwszy dzień świąt w godz. 
od 16 do 19.

(AM)

Mąż na święta
W jadłospisie jest m.in.: 160 kilogramów buraków 

pastewnych, 170 kilogramów owsa, 9 kilogramów cebuli, 
18 bochenków chleba, 60 jajek oraz 2 słoiki miodu...

Zatrucia zbiorowe w szpitalach

Podwójnie chorzy
- Na dwóch oddziałach jednego z krakowskich szpitali, w tym 

reumatologii, stwierdzono zatrucie pokarmowe u 10 osób, które 
tam były hospitalizowane. Miały gorączkę, do 38 stopni, ale obja­
wy nie były typowe dla zatrucia salmonellą. Na razie nie jest wy­
jaśnione co było przyczyną tych zachorowań. Zdarza się przy tym, 
że niektóre wirusy mogą wywołać objawy podobne do zatrucia sal­
monellą, ale można pomylić je z objawami grypy - mówi Stani­
sław Pawlus, kierownik Działu Higieny Żywności, Żywienia 
i Przedmiotów Użytku Wojewódzkiej Stacji Sanitarno-Epide­
miologicznej w Krakowie.

Zatrucie pokarmowe stwierdzono także w szpitalu w Miechowie, 
gdzie problemy miało ośmiu pacjentów placówki; w tym przypadku 
objawy były bardziej zbliżone do tych, które powoduje salmonella. 
W obu szpitalach badane były próby żywności; podobno w drugim 
z przypadków z twarogu wyhodowano bakterie kałowe. Badano też 
zdrowie osób pracujących przy produkcji żywności, ale - jak nam po­
wiedziano - pracownicy byli w porządku, w związku z czym nie trze­
ba było nikogo odsuwać od pracy.

W tym roku w naszym regionie doliczono się 27 zbiorowych zatruć 
(liczone, gdy chorują minimum 4 osoby), w tym w samym Krakowie 
osiem. - W 24 przypadkach przyczyną była salmonella, czyli choroba 
brudnych rąk - dodaje kierownik Pawlus. - Przyczyną zakażeń był wła­
śnie brak zachowania higieny przy przygotowaniu posiłków, a także 
używanie surowych jaj. Nadal widocznie nie wszyscy wiedzą, że sal­
monella jest nie tylko na skorupkach jaj, ale i w środku; 80 na 100 jaj 
jest zakażonych, a nawet jeśli jedno jajko na 10 użyte w jakiejś potra­
wie (np. przy sporządzaniu masy czy majonezu} było z salmonellą, to 
cała potrawa może spowodować zatrucie. Dlatego, jeśli już ktoś musi 
używać surowych jaj - powinien je poddać dłuższej obróbce termicznej 
(np. na parze). To jest bardzo ważne właśnie w tych dniach, gdyż 
przed świętami i nowym rokiem wiele osób przygotowuje torty czy sa­
łatki. W przypadku zatruć zbiorowych dominują przy tym te w domach 
prywatnych - na weselach, imieninach itp. (J.św)

Z kroniki wypadków
Na os. Handlowym, ok. godz. 10.30, samochód audi potrącił 

pieszego, który doznał ogólnych obrażeń ciała. Na ul. Prądnic­
kiej, około godz. 18.20, doszło do zderzenia toyoty z fiatem 126p. 
Kierowca toyoty został ranny. W miejscowości Gotkowice doszło 
do zderzenia dostawczego volkswagena z fiatem punto. Obrażeń 
doznała 1 osoba. Policja Drogowa na terenie miasta i powiatu in­
terweniowała w 2 wypadkach i 36 kolizjach. (BAR)

MASZ DACH Z BLACHY?
ZJEŻDŻA Cl ŚNIEG?
ZADZWOŃ ! 501 417 460

ZAMONTUJEMY ŁAPACZE ŚNIEGU 
URATUJESZ! - RYNNY. AUTO, OGRÓD

s BIURO OBSŁUGI KLIENTA
- CENTRUM POKRYĆ DACHOWYCH
5 ZAKOPIAŃSKA 56A

E IMS tel./fax 269-25-75

Af RADIO TAXiMetro

tel. 636 00 00 ne C7
636 36 36 5WU I

ZADZWOŃ • SPRAWDŹ • PORÓWNAJ

z tym kuponem to ..rabatu
Promocyjny nabór taksówkarzy 

l2 - radio gratis

Ubiegłe święta samica ma- 
nula, którą krakowski ogród 
zoologiczny otrzymał na po­
czątku grudnia 2001 roku z Zu­
rychu, spędzała samotnie; jest 
to kot pochodzący z Azji Środ­
kowej, bardzo rzadki, gatunek 
zagrożony wyginięciem, przy­
pominający nieco żbika, 
o pięknym futrze, którego dłu­
gość dochodzi do 6 centyme­
trów. W tym roku będą to już 
rodzinne święta, gdyż właśnie 
sprowadzono samca i być mo­
że dzięki niemu gatunek bę­
dzie nieco mniej zagrożony 
wyginięciem.

- Jeśli ktoś odwiedzi teraz 
nasz ogród ma szansę zobaczyć 
na wybiegu np. młodziutkie ka­
rakule z matką; w ubiegłym roku 
w ogrodach całego świata urodzi­
ły się tylko 33 takie zwierzęta. 
My doczekaliśmy się niedawno 
dwóch. Mieliśmy dotychczas 
samca z Moskwy i samicę Blankę 
z Nowosybirska, a teraz rodzina 
powiększyła się do 4 sztuk; to 
krewni naszego rysia, zwierzęta 
zwane są rysiami pustynnymi 
- zamieszkują Afrykę i Azję, jest 
to gatunek chroniony - mówi Te­
resa Grega, zastępca dyrektora 
Fundacji Miejski Park i Ogród 
Zoologiczny. Do samiczki przy­
był też ostatnio z Kaliningradu 
ryś europejski.

W krakowskim zoo jest obec­
nie około 1400 zwierząt, 230 ga­
tunków. W mijającym roku 
w placówce urodziło się ponad 
100 zwierząt. Z gatunków giną­
cych były to m.in.: szympans, ja­
guar, 3 antylopy addaks, gibbon 
białoręki, struś afrykański, 
a z gatunków zagrożonych wygi­
nięciem: dwa serwale, tapir anta 
(samiczka), 6 owiec grzywia- 
stych arui, orzeł stepowy.

- Ogród także w okresie zimo­
wym jest cały czas czynny i na 
wybiegach, zwłaszcza jeśli nie 
ma dużego mrozu, można zoba­
czyć różne zwierzęta, w tym: an­
tylopy, zebry, lamy, wielbłądy, 
wszystkie koty (lwy, tygrysy itd.) 
i oczywiście uchatki, które pły­
wają w swoim basenie. Wpraw­
dzie słoń jest w tym okresie pod 
dachem, ale jest widoczny przez 
szybę - dodaje Teresa Grega.

Każdego dnia, a więc także 
i dziś, dla zwierząt trzeba przygo­
tować około 2 ton pożywienia; 
w dziennym jadłospisie jest 
m.in.: 160 kilogramów buraków 
pastewnych, 170 kilogramów 
owsa, 50 kilogramów jęczmienia, 
tyle samo jabłek, 43 kilogramy 
buraków, 9 kilogramów cebuli, 
18 bochenków chleba, 60 jajek 
oraz 2 słoiki miodu (słodki przy­
smak m.in. dla niektórych mał­
pek i kinkażu - jest to ssak dra­
pieżny z rodziny szopowatych, 
zamieszkujący lasy tropikalne 
Ameryki Środkowej i Południo­
wej); są też owoce cytrusowe, ba­
nany, winogrona (ilość zależy 
jednak w dużej mierze od darów 
ze sklepów), a papugi liczą m.in. 
na trochę rodzynek. Oczywiście, 
najbardziej potrzebująca jest sło­
nica Birma, która potrafi wchło­
nąć prawie 100 kilogramów

Lamy zastanawiają się jeszcze czy wyjść

Owce arui już wybrały - życie rodzinne na śniegu...

...a koń Przewalskiego i pantera śnieżna - samotność

Uchatka wybrała rybę

•fil.
ż''-

- marchwi, chleba, jabłek, bura­
ków pastewnych, słomy itp. Oko­
ło 150 kilogramów mięsa trzeba 
przygotować m.in. dla wilków, li- 
kaonów, tygrysów, a po 6 - 8 kilo­
gramów ryb dla jednej uchatki.

- Czy zwierzęta w Wigilię mó­
wią? Naszym zdaniem, one mó­

wią codziennie, nie tylko w ta­
kim dniu jak dziś. Opiekun, któ­
ry kocha zwierzęta, może je za­
wsze zrozumieć i nie musi czekać 
aż do Wigilii - dodaje dyrektor 
Grega.

(J.ŚW)
Fot. Anna Kaczmarz

otujemy
■ LUFKA Z MARIHUANĄ. 

W jednym z bloków przy ul. 
Grota-Roweckiego zatrzyma­
no trzech mężczyzn (w wieku 
20 - 23 lat), którzy byli podej­
rzani o posiadanie narkoty­
ków. Przy jednym z nich zna­
leziono szklaną lufkę nabitą 
marihuaną, natomiast jego ko­
lega miał woreczek foliowy 
z porcją tego narkotyku. Ponie­
waż trzeci z mężczyzn nie 
miał przy sobie żadnych środ­
ków odurzających - został 
zwolniony. Za posiadanie nar­
kotyków może grozić kara 
więzienia do 3 lat. (jś)

■ CZYSTY KRAKÓW. 
Wczoraj, jeśli chodżi o zawar­
tość pyłu zawieszonego, Kra­
ków należał do najczystszych 
miast województwa małopol­
skiego. Rano urządzenia po­
miarowe wskazywały, ze 
w Rynku Głównym zanie­
czyszczenie wyniosło 92 proc, 
normy, 106 procent w Nowej 
Hucie, a na Alejach 144 proc. 
W porównaniu z wieloma 
dniami w grudniu była to bar­
dzo dobra sytuacja (bywało, 
że dopuszczalne normy były 
przekroczone nawet sześcio­
krotnie). W sumie średnią dla 
Krakowa wyliczono wczoraj 
rano na 99 proc, normy, gdy 
jednocześnie w Tarnowie było 
119 proc, dopuszczalnej nor­
my pyłu, w Nowym Sączu 135 
proc., a w Zakopanem 222 
proc. Także pozostałe wskaź­
niki zanieczyszczeń w Krako­
wie były stosunkowo niskie; 
dwutlenku siarki najwięcej by­
ło w Krowodrzy (27 proc, nor­
my) , dwutlenku azotu na Ale­
jach (37 proc.), podobnie jak 
tlenku węgla (22 proc.), (jś)

■ WANDAL W POTRZA­
SKU. Na os. Bohaterów Wrze­
śnia miejscy strażnicy ujęli 
dwóch mężczyzn (22 oraz 25 
lat), którzy są podejrzani 
o zdewastowanie windy w jed­
nym z wieżowców. W trakcie 
interwencji strażników jeden 
z mężczyzn... zatrzasnął się 
w windzie, a z tej pułapki 
uwolnił go dopiero wezwany 
konserwator. Chuligani wybili 
szyby w drzwiach do windy na 
kilku piętrach, a odwagi 
w działaniu dodawał im wypi­
ty alkohol, (jś)

■ NIE ZDĄŻYŁ ODJE­
CHAĆ. Dwaj mężczyźni (22 
i ,20 lat) zamierzali zrobić so­
bie świąteczny prezent i zain­
teresowali się cudzym skute­
rem (6 tys. zł) stojącym na ul. 
Karmelickiej. Gdy usiłowali go 
zabrać, do akcji włączyli się 
policjanci. Teraz święta spędzą 
w areszcie, (jś)

■ OPŁATEK W KOMEN­
DZIE. Kardynał Franciszek 
Macharski oraz wojewoda 
spotkali się z policjantami 
podczas uroczystego opłatka 
w komendzie przy ul. Mogil­
skiej. W spotkaniu uczestni­
czyli też przedstawiciele ko­
mend powiatowych. Za ich 
pośrednictwem goście złożyli 
świąteczne życzenia wszyst­
kim małopolskim policjan­
tom. (ek)
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Ciasta na ostatnią chwilę
Święta, wbrew obiegowej opinii, nie przynoszą zysku 

cukiernikom; przed i po świętach są po 2 tygodnie zastoju...
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Wypieki oferowane w cukierni „Stradom” Starowicza: tarta makowa, 
czyli figa z makiem, makowiec i torcik świąteczny na cieście francu­
skim Fot. Piotr Kędzierski

Ruch w części krakowskich 
cukierni zaczął się od minio­
nej środy, ale większość osób 
zostawiła słodkie zakupy na 
ostatnią chwilę. - W zeszłym 
tygodniu mieliśmy bardzo nie­
wielu klientów, nie zapisywali 
się na ciasta jak niegdyś na ty­
dzień czy dwa tygodnie przed 
świętami, a dopiero w piątek 
i sobotę. Podejrzewam, że to 
dlatego, iż są zabiegani, zajęci 
pracą, ponadto wiedzą, że 
w cukierniach jeszcze w Wigilię 
można wszystko kupić. Więcej 
osób też piecze m domach, bo 
taniej - w tym roku mieliśmy 
ok. 30 procent mniej zamówień 
- usłyszeliśmy w sklepie przy 
pracowni cukierniczej „Amba­
sador” przy ul. Beskidzkiej, 
gdzie firmę rodzinną prowa­
dzą Czesław i Krystyna Duda.

W „Ambasadorze” dobrze 
sprzedają się przed świętami 
wypieki na słono: kapuśniaczki 
(po 1,1 zł sztuka) i paluszki 
z kminkiem z ciasta francuskie­
go po 14 zł za kg. Wzięcie ma 
też makowiec z dużą ilością ba­
kalii oraz sernik z bardzo dobre­
go sera i z aż 60 jajkami na blat

Choinka na talerzu

Mikołaj z werbelkiem
W kwiaciarni przy 

ul. Szczepańskiej za 10 zł 
można zafundować sobie ku­
listy lampionik zapachowy 
z wymalowanym domkiem 
w śnieżnej scenerii, albo - za 
tę samą cenę - malutki witraż 
z aniołkiem do zawieszenia 
w oknie. Nieopodal, przy ul. 
Sławkowskiej można znaleźć 
coś dla uatrakcyjnienia świą­
tecznego stołu: serwetka płó­
cienna z wyszytymi dzwo­
neczkami (haft maszynowy) 
to koszt 9 zł, po 2,2 zł są do 
kupienia serwetki z nadru­
kiem świątecznych motywów, 
zaś za 25 zł - szarfa z wyszy­
wanymi świeczkami i gałąz­
kami choinki, szerokości 18 
cm, do ułożenia na obrusie 
przez długość stołu. 
Dziś ostatni moment, by za­
opatrzyć się w ozdoby świą­
teczne.

Na Rynku Głónym do dzi­
siaj trwają Targi Bożonarodze­
niowe - tylko kilka stoisk po­
zostanie do 5 stycznia. Można 
tu kupić np. rozmaite aniołki 
- z masy solnej, ceramiczne,' 
z modeliny itp. - w cenie od 
kilku do kilkudziesięciu zło­
tych, stroiki na stół z gałązek 
jedliny, ze świeczkami lub 
wieńce do ułożenia na stole 
lub zawieszenia na drzwiach, 
ozdobione np. orzechami 
(obok włoskich i laskowych - 
także orzeszkami ziemny­

- oferowany po 16,5 zł. - To, co 
nam zostawało w ostatni dzień 
przed świętami, przez dwa mi­
nione lata przekazywaliśmy dla 
stowarzyszenia działającego 
charytatywnie. Ale teraz co sobo­
ta przychodzą do nas osoby ubo­
gie, potrzebujące, i te wypieki 
trafią do nich - powiedziała nam 
Krystyna Duda.

Makowce na te święta kosz­
tują w Krakowie przeciętnie od 
12 do 16 zł za kilogram, ale są 
nawet po 22 zł. Baby drożdżo- 
we - 10 - 12 zł za kg, sernik od 
14 do ponad 16 zł, a miodow- 
nik - 12 - 13 zł za kg. Cukierni­
cy zwracają uwagę, że ceny 
ciast nie zmieniły się od 
dwóch lat, mimo podwyżek 
cen składników - na wyższe 
ceny nie można sobie pozwo­
lić, ruch w cukierniach bo­
wiem zmniejsza się.

Rodzinna cukiernia Cichow- 
skich na ul. Starowiślnej najwię­
cej kupujących miała wczoraj; 
w czasie przedświątecznym, by 
nie tworzyły się potężne kolejki, 
jest tutaj aż 5 ekspedientek. Naj­
większą ilość, sprzedała tego 
dnia makowca - 250 kilogra­

mi...) od 10 do prawie 60 zł 
czy bańki - najmodniejsze 
w tym roku to o jajowatym 
kształcie, przypominające pi­
sanki (po ok. 20 zł za jedną).

Na ulicznym stoisku przy 
Floriańskiej „Jingle Bells” wy­
śpiewywał wczoraj oferowany 
tu za 25 zł tańczący Mikołaj na 
baterie, a na werbelku wygry­
wał drugi, nieco mniejszy, do 
kupienia za 15 zł.

Podświetlana woskowym 
wkładem szklana chatka, któ­

Nietypowe przeźroczyste bańki z malowanym na złoto grochem i na­
sionami w środku można kupić w jednym ze sklepów naprzeciwko 
Hali Targowej Fot. Piotr Kędzierski

mów, ponadto ok. 150 kg serni­
ka, 80 kg przekładąńca, 70 kg 
babki drożdżowej, 50 kg orze­
chowca. - Oferujemy ciasta tra­
dycyjne, klienci nie łaszą się na 
nowości, np. nie byli chętni na 
torty na bitej śmietanie, które 
kiedyś próbowałem wprowadzić 
na święta. Mamy jednak swoje 
firmowe produkty: przekłada­
niec, bajaderka i sachel, czyli 
biszkopt czekoladowy na żółt­
kach przełożony kremem gryla- 
żowym i oblany czekoladą (20 zł 
za kilogram) - mówi Adam Ci- 
chowski, współwłaściciel firmy. 
Cukiernia miała w tym roku po­
nad 100 zamówień. Dziś jest 
otwarta do około południa, do 
wyprzedania ciast.

Według przekazywanej 
z pokolenia na pokolenie recep­
tury pieczony jest sernik wie­
deński w pracowni cukierniczej 
„Kalinka” na os. Kalinowym. 
- Jest puchaty, wilgotny. Nie 
mogę zdradzić, jaki mamy na to 
sposób, ale zapewniam, że nie 
dodajemy do sera ziemniaków, 
co stosują niektóre gospodynie 
- powiedział nam Mirosław 
Kasperkiewicz, właściciel pra­
cowni. Ten sernik jest robiony 
na kruchym cieście, ozdobiony 
skórką pomarańczową. Kosztu­
je 16,1 zł za kg. Cukiernia ofe­
ruje też cztery inne rodzaje ser­
nika, w cenie od 14 zł za kg. 
- Święta wbrew obiegowej opi­
nii wcale nie przynoszą zysku 
cukiernikom: przed i po świę­
tach mamy po dwa tygodnie za­
stoju. A i teraz mamy przeciętne 
zainteresowanie - utyskuje wła­

ściciel „Kalinki”.
Cukiernicy przypominają: 

by jak najdłużej móc smakować 
świąteczne wypieki, ciasta 
z kremami powinniśmy prze­
trzymywać w lodówce, a ciasta 
drożdżowe i biszkopty - zapa­
kowane w woreczku lub folii 
aluminiowej, trzymane z dala 
od kaloryfera.

(MM)

ra jest do nabycia w galerii 
upominków przy ul. św. Mar­
ka, kosztuje 22,5 zł, aniołek 
z modeliny - 6 zł, a ok. 
20-centymetrowy z masy sol­
nej, do zawieszenia na ścianie 
- 38 zł.

25 zł kosztuje natomiast 
przy ul. Sławkowskiej kom­
plet: filiżanka ze spodeczkiem 
ze świątecznymi dzwoneczka­
mi na białym tle, a do tego ta­
lerzyk deserowy - z okazałą 
choinką. (MM)

Warto wiedzieć 
i skorzystać... 

. _____________

w DZIADY POD POMNI­
KIEM. Dziś o godz. 12 pod po­
mnikiem Adama Mickiewicza na 
Rynku - pokaz „lamentu” Dzia­
dów, w wykonaniu Teatru Regio­
nalnego w Krakowie.

<■ IZBA INFORMACJI 
MŁODZIEŻOWEJ (ul. Basztowa 
5, tel. 429-65-69) zaprasza na 
cykl spotkań pt. „Co dalej absol­
wencie”. Dziś w godz. 10-12. 
otwarte konsultacje w zakresie 
studiowania za granicą. 27 bm. 
w godz. 10 - 14 wykorzystanie 
Interntu przy wyborze kierunku 
studiów. 30 i 31 bm. w godz. 10 - 
14 otwarte konsultacje w zakre­
sie wyboru kierunku studiów.

•- KONCERTY W KLUBIE 
MUZYCZNYM „AWARIA” (ul. 
Mikołajska 9; wstęp wolny) - 26 
bm. o godz. 19 kolędy na jazzo­
we i bluesowo. 27 bm. o godz. 
20 Jurek Bożyk. 28 bm. o godz. 
19 Blues Obsession. 29 bm. 
o godz. 19 Grass Band (blues). 
30 bm,. o godz. 19 Marek Kal- 
man (piano jazz). 31 bm. od 
godz. 19 zabawa sylwestrowa.

DO 20 GRUDNIA DZIECI
I MŁODZIEŻ (do lat 19) mają 
bezpłatny wstęp na lodowisko 
Ośrodka Sportu i Rekreacji „Kra­
kowianka” (koło Hali Targowej, 
przy ul. Siedleckiego); bez biletu 
będzie można wejść w ponie­
działki (w godz. 16.45 - 18.15; 
duża tafla) oraz w piątki 
(w godz. 17 - 18.30; mała tafla).

FUNDACJA „ZWIERZĘ­
TA KRAKOWA” szuka dobrych 
domów dla młodych, zaszcze­
pionych, nauczonych czystości 
kotów (wszystkie zwierzaki wy- 
sterylizowane). Informacje pod 
nr. tel.: 654-96-09, 282-85-85.

IMPREZA „KAŻDE 
DZIECKO ŚPIEWAĆ MOŻE” 
(dla dzieci od lat 4 do 10) 
w Ośrodku Kultury im. C. K. 
Norwida (os. Górali 5) - 18 
stycznia (zgłoszenia do 13 stycz­
nia), 1 marca (zgłoszenia do 24 
lutego) i 5 kwietnia (zgłoszenia 
do 31 marca). Finałowy, uroczy­
sty koncert odbędzie się 10 maja. 
Uczestniczyć mogą soliści lub 
grupa dzieci (do 10 osób). Zgło­
szenia w ośrodku, w pokoju nr 
18; tel. 644-27-65 w. 17.

«- W HARRIS PIANO JAZZ 
BAR (Rynek Główny 27) - 27 
grudnia o godz. 21 jam session 
młodych muzyków. 31 grudnia 
od godz. 21 sylwester z muzyką 
na żywo (Paulina Kujawska - 
band).

•- W CENTRUM KULTURY 
I SZTUKI „MOLIERE” (uł. 
Szewska 4) - 27 i 28 bm. 
o godz. 20.30 taneczne wieczo­
ry w Molierze. 29 bm. o godz. 
11.30 bajeczne poranki w Mo­
lierze (bilety po 8 zł). 30 bm. 
o godz. 20 recital Joanny Li­
szewskiej (bilety 20 zł). 31 bm. 
od godz. 20 noc sylwestrowa 
(320 zł).

NA BAL POŻEGNANIA 
STAREGO ROKU zaprasza Klub 
Samotnych Serc Kubackiego - 30 
bm. w godz. 17 - 24 w restaura­
cji „Jubilat” (ul. Zwierzyniecka 
50). W programie konkursy 
z nagrodami i niespodzianka dla 
każdego uczestnika.

*• KONFRATERNIA PO­
ETÓW i DK „PODGÓRZE” za­
prasza do wzięcia udziału „we 
wspólnym kolędowaniu i łama­
niu się opłatkiem wiersza” 
w czasie Misterium Poetyc­
ko-Muzycznego XVI Wigilia Sło­
wa pt. „Kolęda dla bezdomnego” 
- 7 stycznia o godz. 19.15 w Ba­
zylice Mariackiej.

■«- KRAKOWSKI KLUB 
PRZODOWNIKÓW TURYSTY­
KI GÓRSKIEJ Oddziału Kra­
kowskiego PTTK - Centralny 
Ośrodek Turystyki Górskiej za­
prasza na prelekcje (o godz. 19, 
ul. Jagiellońska 6a, sala nr 17, 
II p.) - 6 stycznia „5000 km 
przez Boliwię i Peru” - prele­
genci: Ewa Szydlak, Maciej 
Ostrowski.

Wieczerza dia bezdomnych

w krużgankach
Około 800 bezdomnych 

weźmie udział w wieczerzy 
wigilijnej, która odbędzie się 
dzisiaj w krużgankach klasz­
toru oo. Franciszkanów. 
Przygotowanych dla nich zo­
stanie 250 litrów barszczu 
czerwonego, 800 porcji ryby 
i 100 litrów surówki z kiszo­
nej kapusty.

Bezdomni będą mogli 
wchodzić do kościoła od godz. 
15.30. O godz. 16 przybędzie 
ks. kardynał Franciszek Ma­
charski oraz władze miasta 
i województwa. Wigilia roz- 
pocznie się modlitwą i odczy­
taniem ewangelii. Zebranych 
pobłogosławi ks. kardynał 
Franciszek Macharski, który 
potem będzie dzielił się opłat­
kiem z bezdomnymi.

Zaproszenia na wigilię 
u franciszkanów rozdawane by­
ły w jadłodajniach dla bezdom­
nych, w noclegowniach, można 
je było także otrzymać w furcie 
klasztoru. - Przygotowaliśmy 
650 miejsc siedzących, plano­
wane są także stojące. Nigdy 

Trzecia Gwiazdka generała
Korpus afirmowany 

przez Kwaterę Główną NATO

Świąteczne życzenia składają sobie ks. kardynał Franciszek Ma­
charski i gen. dywizji Mieczysław Stachowiak Fot. Anna Kaczmarz

W siedzibie Dowództwa 2. Korpusu Zmechanizowanego przy 
ul. Rakowickiej zgromadzili się wczoraj wojskowi i zaprzyjaź­
nieni cywile, by złożyć sobie życzenia wesołych świąt Bożego 
Narodzenia. Nie zabrakło ks. kardynała Franciszka Macharskie­
go, wojewody małopolskiego Jerzego Adamika, prezydenta mia­
sta Jacka Majchrowskiego, rektora UJ Franciszka Ziejki oraz po­
słów, senatorów, kombatantów i weteranów korpusu.

- Życzę Wam wszystkiego lepszego, żeby nikt nie szedł ze wstrę­
tem do pracy i każdego dnia miał choćby jeden powód do radości 
- powiedział dowódca korpusu gen. dywizji Mieczysław Stacho­
wiak. - Wielu znajomych życzyło mi trzeciej gwiazdki - dodał do­
wódca, który na razie jako generał dywizji ma dwie gwiazdki. 
- A to przecież jest moja trzecia Gwiazdka w Krakowie - żartował.

Życzenia złożył także dowódca sił lądowych gen. broni Edward 
Pietrzyk, który przypomniał, że 2. Korpus Zmechanizowany osią­
gnął w tym roku największy sukces, a mianowicie został afirmowa­
ny przez Kwaterę Główną NATO, czyli ma prawo dowodzić związ­
kami taktycznymi we wszystkich państwach układu. - Ten korpus 
jest naszą wizytówką poza granicami Polski - dodał gen. Pietrzyk. 
Po życzeniach złożonych przez wojskowych kapelanów: prote­
stanckiego, greckokatolickiego i prawosławnego, ks. kardynał 
Franciszek Macharski pobłogosławił opłatki i wszyscy zaczęli skła­
dać sobie życzenia. ‘ (WT)

W dniu Bożego Narodzenia pragniemy 
złożgć Wam żgezenia, niech 

ta Gwiazda Betlejemska, która świeci 
Wam o zmroku, doprowadzi Was 

do szczęścia W nadchodzącym 
NoWgm Roku 

żgczg 
RADIO-TAM PARTNER

Wystawiamy faktury VAT

Przy wezwaniu TELEFONICZNYM oraz 
dla posiadaczy KARTY stałego klienta 

zniżka
tel.96-23 lub 4-23-23-2

PRZYJMUJEMY TAKSÓWKARZY DO WSPÓŁPRACY

nie wiadomo, ile dokładnie 
przyjdzie osób. Rekordowa licz­
ba wyniosła 960. Na początku 
przychodziło od 60 do 100 osób 
- mówi o. Tadeusz Jacek, który 
wigilię dla bezdomnych organi­
zuje od 1994 roku.

Od lat część produktów 
przekazuje za darmo Krakow­
ska Kongregacja Kupiecka. 
Dzięki niej na stołach znajdą 
się m.in.: pieczywo, owoce 
i ciasto. Pieniądze na wigilię po­
chodzą m.in. z licytacji przed­
miotów, która odbyła się z oka­
zji tegorocznego Święta Kupca. 
Fundusze na wieczerzę dla 
bezdomnych ofiarowane zosta­
ły także przez wiernych, którzy 
wrzucali je do specjalnie wysta­
wionej w tym celu puszki w ko­
ściele OO. Franciszkanów. Po­
trawy przygotują franciszkanie 
oraz siostry albertynki. -

Wszyscy bezdomni, którzy 
pojawią się na wieczerzy wigi­
lijnej otrzymają także paczki, 
w których znajdzie się konser­
wa mięsna, konserwa rybna, 
herbata, jabłka i in. (AM)
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Gwiazdy na Rynek

Maryja 
zachorowała

Daleko do szkoły
- Na przydział czekaliśmy prawie 20 lat. Dla 3 synów warunki 

są idealne, dla nas z mężem przeprowadzka na stare lata 
nie będzie łatwa - mówili Henryka i Włodzimierz Głowniak.

Kontrolowane karpie
Odcinanie

Na głowy sypał się owies - na szczęście, kłapały paszcze 
turoniów, kręciły gwiazdy niesione przez gwiazdorów, tań­
cował garbaty Żyd i śmiertka, paradował Herod i kroczyli 
Trzej Królowie w błyszczących strojach, diabeł straszył dzie­
ci. Korowód kolędniczy grup amatorskich, m.in.: z Tarnowa, 
Jasła, Bębła (gmina Wielka Wieś), Cichawy (gmina Gdów), 
Tenczyna czy Dobczyc przeszedł wczoraj spod Barbakanu 
ul. Floriańską na Rynek. Tu, po hejnale w południe, wy­
brzmiała zaśpiewana i zagrana przez wszystkie grupy kolę­
da „Wśród nocnej ciszy”, po czym każdy zespół pokazał, jak 
się kolęduje.

Czas kolędowania trwa od św. Szczepana (drugi dzień świąt) 
do Trzech Króli. „Kumotrzy” - zespół kolędniczy z Tarnowa Mo­
ście - zaczynają coroczne kolędowanie od wizyty u biskupa die­
cezji, poprzez urzędy, domy opieki społecznej, przedszkola... 
- Chodzimy też po ulicy, między bloki. Ludzie wychodzą do nas, 
kolędują wspólnie z nami. Kolędnikowi trzeba dać pieniążek 
- przypominają członkowie zespołu. Zespół istnieje od 45 lat. 
- Ale z trudem zdobywamy młodych, którzy by te tradycję pod­
trzymywali - mówi Stanisław Przybyło, kierownik zespołu, wy­
stępujący w roli żołnierza króla Heroda. Obok niego szli wczo­
raj: turoń, król Herod, diabeł, śmierć, Żyd i św. Józef. - Maryi 
nie ma, bo zachorowała, grypa zmorzyła - mówił nam grający 
świętego Józef Skubisz.

Trzej Królowie z Cichawy
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„Kumotrzy” z Tarnowa

w

Klucze do nowych miesz­
kań odebrali wczoraj lokatorzy 
budynku przy ul. Sikorki 15, 
który - po zakupieniu go przez 
gminę Kraków od przedsię­
biorstwa Montin SA - z funkcji 
administracyjno-socjalnej zo­
stał zaadaptowany na wieloro­
dzinny budynek mieszkalny.

- To wspaniały prezent na 
Gwiazdkę. Do tej pory wraz z mę­
żem i 4 dzieci w wieku 7-18 lat 
mieszkaliśmy w spółdzielczym 
mieszkaniu na osiedlu Kozłó­
wek, gdzie musieliśmy płacić 900 
zł czynszu, do tego dochodziły 
jeszcze opłaty. Razem z mężem 
jesteśmy na rencie i wspólnie za­
rabiamy około 1000 zł. Teraz za 
mieszkanie będziemy miesięcz­
nie płacić tylko 60 zł. Więcej za­
oszczędzimy dla dzieci - mówiła 
Anna Karaś, której klucze do no­
wego mieszkania wręczyła wice­
prezydent Krakowa Stanisława 
Urbaniak.

Powierzchnia całkowita ada­
ptowanego budynku wynosi 
4482 m kwadratowych, a po­
wierzchnia użytkowa 3600 m. 
Przy wykupie za 1 metr kwadra­
towy miasto płaciło 1450 zł 
(łączna cena zakupu, wraz z po­
niesionymi kosztami adaptacji, 
wyniosła' około 3 min 854 tys. 
zł). W budynku podzielonym na 
5 kondygnacji (4 piętra wraz 
z parterem) mieści się 58 miesz­
kań (w tym: 31 Ml, 19 M2 i 8 
M3) - 40 z nich przydzielono 
w związku z wyrokami sądowy­
mi (eksmisyjnymi) z prawem do 
lokalu socjalnego, a pozostałe ja­
ko pomoc mieszkaniową. Naj­
mniejsze mieszkania mają pow. 
33,8 m kw., a największe 83,6 
m kw. Prace adaptacyjne rozpo­
częte 4 sierpnia tego roku, ukoń­
czono po 4 miesiącach.

- Projekt powstawał na bie­
żąco. Ze starego budynku pozo­
stała tylko konstrukcja żelbeto­
wa. Reszta została wymienio­
na, m.in.: zadaszenie, ściany 
wewnętrzne i zewnętrzne, 
okna, wszystkie instalacje - wy­
liczała inż. Kornelia Sachar- 
czuk, kierownik projektu z fir­
my Mostostal Kraków SA, która 
była generalnym wykonawcą 
przebudowy.

Anna Karaś w nowym mieszkaniu

Po przeprowadzeniu adapta­
cji na parterze budynku znaj­
dują się obecnie wejścia z 2 nie­
zależnych klatek schodowych, 
pomieszczenia: wózkowni, 
techniczne, gospodarcze, ko­
mórki lokatorskie, a także 6 
mieszkań dla osób niepełno­
sprawnych. Każde z mieszkań 
ma kuchnię lub wnękę kuchen­
ną oraz łazienkę. Zainstalowa­
no w nich także: trzon kuchen­
ny i zlewozmywak, kuchenkę 
elektryczną, wannę z baterią 
prysznicową oraz muszlę ustę­
pową. Podłogi wyłożone są wy­
kładziną winylową, a w łazien­
kach znajduje się posadzka ce­
ramiczna. Nowi lokatorzy wni­
kliwie sprawdzali pachnące 
świeżą farbą pomieszczenia, do 
których zaczną się przeprowa­
dzać w najbliższych dniach.

- Na przydział czekaliśmy 
prawie 20 lat. Dla 3 synów wa­
runki są idealne - będą mieli 
blisko do pracy. Dla nas z mę­
żem przeprowadzka na stare la­
ta nie będzie łatwa. Cieszymy 
się, ale zdążyliśmy się już przy­
zwyczaić do dotychczasowego 
miejsca zamieszkania - mówili 
Henryka i Włodzimierz Głow­
niak, którzy z 2-pokojowego 
mieszkania służbowego, o pow. 
ok. 30 m, przeniosą się na ul. 
Sikorki do lokalu o dwukrotnie 
większej powierzchni. - Mamy 
4 dzieci w wieku od 7 miesięcy 
do 13 lat. Dotychczas gnieździli­
śmy się w małym, jednopokojo-

Fot. Anna Kaczmarz 

wym drewnianym domku, któ­
ry nadaje się jedynie do rozbiór­
ki. Nie było w nim wody, gazu, 
łazienki - był tylko prąd. Z no­
wego lokum cieszymy się nie­
zmiernie. Mogłaby być jedynie 
nieco lepsza lokalizacja. W po­
bliżu nie ma żłobka, ani szkoły 
- martwili się Helena i Tomasz 
Kwaśnik, którzy wprowadzą 
się do mieszkania o pow. około 
80 m kw.

Jak dowiedzieliśmy się - 
gmina Kraków od grudnia 2000 
r. do chwili obecnej zakupiła 9 
nieruchomości (łącznie 265 
mieszkań) za kwotę około 20 
min zł - cena za 1 m kw pow. 
użytkowej mieszkania wahała 
się od 1201 zł (35 mieszkań za 
ok. 1 min 256 tys. zł w budyn­
ku do adaptacji zakupionym na 
os. Złotej Jesieni lla) do 2367 
zł (28 mieszkań za ok. 3 min 
226 tys. zł w budynku nabytym 
w grudniu 2001 roku, a odebra­
nym w maju 2002 r. przy ul. 
Krokusowej 3). W tym roku za­
kupiono: 2 budynki przy ul. 
Kuźnicy Kołłątajowskiej (53 
mieszkania za ok. 5 min 920 
tys. zł i 23 mieszkania za ok. 2 
min 246 tys. zł), budynek do 
adaptacji na os. Kościuszkow­
skim 1 (24 mieszkania za ok. 1 
min 35 tys. zł), a także miesz­
kania przy ul. Kluczborskiej 33 
(4 mieszkania za ok. 285 tys. 
zł), Bartla 19, 19a, 19b (10 
mieszkań za ok. 885 tys. zł).

(TYM)

na żywo
Jeszcze dziś do godzin połu­

dniowych pracownicy Powiato­
wej Stacji Sanitarno-Epidemio­
logicznej w Krakowie będą 
kontrolować, jak prowadzona 
jest sprzedaż karpia - warunki, 
w jakich jest przechowywany, 
ale także i to, czy ryby pocho­
dzą z legalnych źródeł.

- Dochodzą do nas sygnały, 
że odcina się karpiom głowy jesz­
cze nim zostaną ogłuszone. Mie­
liśmy też informacje, co jest 
sprawdzane, że w niektórych du­
żych sklepach ryby się duszą, 
choć baseny winny być napowie­
trzane, że w basenach karpi jest 
stanowczo za dużo. Mieszkańcy 
powiadamiają nas również, że 
nadal są przypadki, że ryby zabi­
jane są na oczach ludzi, w tym 
dzieci; można się więc doczekać, 
że niektóre dzieci, gdy dorosną, 
mogą potraktować młotkiem in­
nych ludzi, skoro napatrzą się na 
podobne metody... - powiedzia­
no nam w Wojewódzkiej Stacji 
Sanitarno-Epidemiologicznej.

(J.ŚW)

Do domu, między szafkami

Meble muszą poczekać
- W królewskim Krakowie huczne będą święta, profesor Maj- 

chrowski jest na prezydenta. Uczona to głowa, w sam raz dla 
Krakowa - hej, kolęda, kolęda - śpiewał witającemu kolędników 
prezydentowi zespół „Bęblanki” z Bębła. - Obyczaje zanikają, 
w zespole jest jO osób, 15 to młodzi ludzie - a to mało - mówił 
nam Krzysztof Baran, kierownik muzyczny zespołu.

Trzej Królowie z Cichawy przebrali się w srebrzyste ornaty, 
z ponaklejanymi literkami i rozmaitymi znaczkami. - To żeby 
było ładnie i kolorowo - tłumaczył Mariusz Mętel, który w ze­
spole jest od 10 lat. Grupa albo kolęduje jako Trzej Królowie, al­
bo - w składzie powiększonym do 13 osób - jako „Kolęda 
z gwiazdą”. - Ludzie zapraszają nas do siebie, chcą, żeby im ko­
lędować, częstują herbatką i czymś na rozgrzanie. Potem ciężko 
wyjść... - wyznawał nam Stanisław Bułat, Melchior, także kolę­
dujący w zespole od 10 lat.

Jak każę tradycja, kolędują chłopcy i mężczyźni - dlatego 
w grupach, które prezentowały się wczoraj na Rynku, przewa­
żali panowie. Specjalnie na kolędowanie zapuścił pejsy Józef 
Hujdus - by wyglądać jak przystało na kolędującego Żyda. - To 
trudna rola, bo Żyd i śpiewa, i tańcuje, aj waj - wyjaśniał. 
Wcześniej grał już żołnierza, króla; kolęduje od 1968 r., gdy 
miał 16 lat.

By kolędników wpuszczono, uderzają oni wielkimi laskami 
w drzwi gospodarzy - takie laski mieli wczoraj ze sobą „Topo- 
rzanie” z Tenczyna. - Laski muszą mieć garba, żeby się nadały 
do bicia Żyda - pokazywali na członka swojej grupy. Przyjmują­
cy kolędników, jak nas zapewniono, bici nie są.

(MM)
Fot. Piotr Kędzierski

Przed wieżowcem przy ul. 
Na Błonie 3 na krakowskim 
os. Widok pojawiły się w tych 
dniach stare meble, wystawio­
ne przez kogoś z lokatorów. 
Pięć szafek straszy swoim wy­
glądem, stanowi wątpliwą 
atrakcję na świąteczne dni. 
- Pytałam w administracji, czy 
ktoś to uporządkuje przed świę-
tami, bo przecież nawet przejść 
trudno - ale usłyszałam, że 
w ubiegłym tygodniu były wy­
wożone stare meble, teraz ko­
lejna akcja nie jest możliwa. 
Na święta spodziewam się go­
ści, w tym z zagranicy, i będę , 
ich prowadzić między starymi 
szafkami zostawionymi przed 
wejściem do bloku - denerwuje 
się mieszkanka bloku.

W administracji bloku zapro­
ponowała, by sprzątająca wnio­
sła je więc do pomieszczenia, 
gdzie są kontenery na śmieci, ale 
i tego odmówiono. - Usłysza­
łam, że mam iść do mieszkań­
ców, którzy wystawili szafki 
i zwrócić im uwagę. Przecież nikt 
nie chce się wdawać w takie hi­
storie z sąsiadami. Mam sama to 
wywieźć?! - pyta mieszkanka.

Czy rzeczywiście mieszkańcy 
muszą spędzać święta w takich 
dekoracjach? W administracji bu­
dynku potwierdzono: wywóz 
śmieci o dużych gabarytach od­
bywa się w każdą pierwszą i trze­
cią środę miesiąca, dlatego szafki 
przy ul. Na Błonie będą musiały 
zaczekać do 8 stycznia... - Już 
wiemy, że kolejne takie meble

wystawiły stare meble. Ale teraz, 
na Wigilię, żadnej firmy do tego 
nie da się zamówić. Administra- 
torka stwierdziła też, że meble 
nie mogły zostać wstawione do 
pomieszczenia na śmietniki, 
gdyż jest ono za małe i nie może 
tak zostać wykorzystane, MPO 
miałoby problemy z opróżnie­
niem śmietników. (MM)

Małopolski bal
Po raz ósmy 

w magistracie
Stowarzyszenie Gmin i Po­

wiatów Małopolski zaprasza 
do wspólnej zabawy w wie­
czór sylwestrowy. Już po raz 
ósmy w salach krakowskiego 
magistratu przy placu 
Wszystkich Świętych odbę­
dzie się Małopolski Charyta­
tywny Bal Sylwestrowy, na 
którym bawić się będą polity­
cy, samorządowcy,-przedsię­
biorcy, ludzie nauki i kultury.

Jak co roku na balu przepro­
wadzona zostanie aukcja, na 
która wystawione zostaną m.in. 
książki z autografami znanych 
krakowskich pisarzy: Stanisła­
wa Lema, Wisławy Szymbor­
skiej i Sławomira Mrożka. Do­
chód z licytacji oraz kwesty 
przeznaczony zostanie trady­
cyjnie na akcję „Podarujmy 
dzieciom lato", w ramach której 
do Krakowa zapraszane są pol­
skie dzieci z Białorusi, Ukrainy, 
Litwy i Królewca.

W- mijającym roku dzięki* 
staraniom stowarzyszenia do 
Polski przyjechało 100 dzieci 
z Białorusi i Ukrainy, które 
przez kilka dni mogły pozna­
wać historię i zabytki Krakowa 
oraz uczestniczyć w rozma­
itych atrakcjach przygotowa­
nych przez organizatorów.

Organizatorzy zapraszają 
krakowian do wspólnej zabawy; 
bilet wstępu dla dwóch osób 
kosztuje 500 złotych (w magi­
stracie może bawić się ponad 
200 osób; menu przygotowuje 
hotel „Novotel”). Bilety można 
kupować w siedzibie stowarzy­
szenia przy ul. Grodzkiej 28.

(WT)
stoją przy innym bloku na osie­
dlu. To lokatorzy powinni we 
własnym zakresie je wywozić, 
tak jest zapisane w regulaminie. 
A my nie możemy teraz organizo­
wać wywozu, bo to są dodatkowe 
koszty (ok. 500 zł), a do tego 
w okresie przedświątecznym nie 
da się zwerbować firmy, która by 
wywiozła - twierdzi Bożena Siu- 
ta z administracji bloku. Dodała, 
że jeśli ktoś z mieszkańców poda 
pewną informację, na piśmie, kto 
wystawił stare meble przed bu­
dynek, wtedy administracja uda 
się do winnych zaśmiecenia i we- 
zwie do posprzątania. - Zwykle 
możemy też na piśmie zażądać 
posprzątania, a w razie, gdy nie 
zostanie to dokonane - wezwać 
firmę wywożącą śmieci, po czym 
obciążyć kosztami te osoby, które

Serdeczne życzenia

WIELU ŁASK BOŻYCH

na nadchodzące 
Święta Narodzenia Pańskiego

i nowy, 2003 rok

składa wszystkim Krakowianom 
Klub Radnych Ligi Polskich Rodzin 

w Radzie Miasta Krakowa
Jednocześnie pragniemy podziękować tym wszystkim, którzy zdecydowali się 

w wyborach samorządowych poprzeć Ligę Polskich Rodzin, tych zaś, 
którzy tego nie uczynili, zapewnić, że w Radzie Miasta Krakowa 

również ich staramy się reprezentować

Niech Nowonarodzony Król błogosławi naszemu Miastu!
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W urzędach, szkołach, na poczcie...

Świąteczny tydzień
Wigilia jest dla krakow­

skich urzędów normalnym 
dniem pracy, natomiast część 
biur nie będzie pracować 
w piątek, 27 grudnia, ponieważ 
pracownicy wcześniej odrobili 
ten dzień.

URZĄD MIASTA KRAKO­
WA czynny będzie zarówno 
dziś, jak i w piątek w godz. 7.30 
- 15.30. W związku z ogranicze­
niem czasu pracy banków, 24 
i 31 grudnia kasy Urzędu Miasta 
Krakowa będą otwarte krócej. 
Kasy przy al. Powstania War­
szawskiego 10, na os. Zgody 2, 
w Rynku Podgórskim 1 oraz 
przy pl. Wszystkich Świętych 
3-4 na I piętrze będą czynne 
w oba dni w godz. 8 - 12, nato­
miast kasy na parterze urzędu 
przy pl. Wszystkich Świętych 
3-4 będą otwarte od 
godz. 7do 12.

URZĄD WOJEWÓDZKI rów­
nież pracować będzie dzisiaj 
w godz. 7.30 - 15.30, natomiast 
w piątek czynny będzie tylko od­
dział Paszportowy przy ul. św. 
Sebastiana, w godz. 8 - 15.

** *

ZAKŁAD UBEZPIECZEŃ 
SPOŁECZNYCH będzie za­
mknięty w piątek, a dziś czynny 
będzie w godz. 8 - 15.

* * *

URZĘDY SKARBOWE pracu­
ją dzisiaj normalnie, w godz. 7.15 
- 15.15, natomiast w piątek czyn­
ne będą jedynie Dzienniki Po- 
dawcze w oddziałach: Krowo­
drza, Śródmieście, Prądnik. 
Przyjmować one będą wyłącznie 
deklaracje- VAT-7 w godz. 7.15 
- 15.15.

* * *

W świąteczne dni zmianie 
ulegną też godziny pracy urzę­
dów pocztowych. Dzisiaj urzę­
dy pocztowe czynne będą do 
godz. 14, z wyjątkiem placówki 
przy ul. Lubicz 4, która czynna 
będzie do godz. 17. Nieczynna 
będzie dzisiaj placówka przy ul. 
Topolowej 40.

25 grudnia zamknięte będą 
wszystkie urzędy pocztowe, a 26 
grudnia czynna będzie Poczta 
Główna przy ul. Westerplatte 1 
(w godz. 9 - 14), a od godz. 7 ra­
no przez cała dobę okienko spe­

Udział w przedstawieniu był wyróżnieniem

Aniołki i diabełki
Anioły grzecznie i cichutko 

zgromadziły się wokół Świętego 
Mikołaja. Diabły za to skakały 
do rytmu ostrej, metalowej mu­
zyki. - Mają straszną tremę 
przed spektakłem, ale koniecz­
nie chcą pokazać, co potrafią. 
Lubią być podziwiani, docenieni, 
a oklaski sprawiają im wielką ra-, 
dość - o swoich podopiecznych 
opowiada Dorota Komorek, wy­
chowawczyni ze Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowaw­
czego nr 4 przy ul. Wietora. 
Dzieci z ośrodka zaprezentowa­
ły w klubie parafialnym przy 
kościele św. Katarzyny spektakl 
„O aniołkach i diabełkach”.

Prawie 20 dzieci w pięknych 
kostiumach, przygotowanych 
własnym sumptem przez wycho­
wawczynie, przedstawiło opo­
wieść o nadejściu Świętego Mi­
kołaja, opartą na bajce ks. Mie­
czysława Malińskiego pt. „Obsta­
wa”. - W spektaklu biorą udział 
dziecize średnim i wysokim stop­
niem upośłedzenia. Musiały dłu­
go ćwiczyć, żeby dobrze przygoto­
wać się do występu, a najtrudniej 

cjalistyczne przy ul. Lubicz 4, 
które świadczy następujące 
usługi: przyjmowanie przesyłek 
listowych na kraj i za granicę, 
z wyjątkiem listów wartościo­
wych, dokonywanie doraźnych 
wypłat z czeków i książeczek 
oszczędnościowych PKO, przyj­
mowanie i wypłata kwot przeka­
zów telegraficznych, przyjmo­
wanie telegramów, wydawanie 
przesyłek listowych ekspreso­
wych i EMS-Pocztex, sprzedaż 
znaczków, pocztówek oraz kart 
telefonicznych.

W piątek, 27 grudnia, urzędy 
pocztowe pracować będą tak, jak 
w każdy dzień powszedni, nie­
czynna będzie tylko placówka 
w budynku sądu, ul. Przy Ron­
dzie 7.

W sobotę, 28 grudnia, dyżu­
rować będą w godz. 8-14 nastę­
pujące urzędy: ul. Westerplatte 
20, ul. Jabłonkowska 29a, ul. 
Mackiewicza 17, ul. Królewska 
45-47, ul. Zdrowa 2A, ul. Weissa 
8, ul. Bronowicka 44, ul. Szybi- 
sko 36, os. Willowe 28, os. Kali­
nowe 4, ul. Morawskiego 7, ul. 
Okólna 4, ul. Zakopiańska 97, 
os. Kolorowe lla, os. Bohaterów 
Września 26a, os. Na Stoku 1, ul. 
Wrocławska 48-50, os. Dywizjo­
nu 303 1, ul. Dobrego Pasterza 
67. W godz. 9-13 czynny będzie 
Oddział Urzędu Pocztowego na 
placu targowym „Tomex”, 
a w godz. 9-16 pracować będzie 
agencja pocztowa w hipermarke­
cie „Geant” przy ul. Bora-Komo- 
rowskiego. Urząd przy ul. Lu­
bicz.4 czynny będzie w godz. 14 
- 20, a okienko specjalistyczne 
- całą dobę.

W niedzielę, 29 grudnia 
czynna będzie Poczta Główna, 
ul. Westerplatte 1 (w godz. 9 - 
14) oraz placówka na os. Willo­
wym 28 w godz. 8 - 14. Okienko 
specjalistyczne przy ul. Lubicz 4 
otwarte będzie całą dobę.

' * * *

Dzisiaj w Krakowskim To­
warzystwie Opieki nad Zwie­
rzętami inspektorzy dyżurować 
będą do godz. 16 (tel. 421-77-72 
i 421-26-85). Kasa KTOZ przy 
ul. Floriańskiej 53 czynna będzie 
dziś do godz. 12. W piątek KTOZ 
pracuje w godz. 9 - 18. Schroni­
sko dla Bezdomnych Zwierząt 

tgts

''
Sfel. i.

Diabeł straszył dzieci

szło im nauczenie się tekstu. Ale 
wszystkie bardzo chciały wystą­
pić, udział w przedstawieniu był 
dla nich wyróżnieniem - podkre­
śla Elżbieta Attoh z ośrodka.

Jednym z założeń tego spek­
taklu była integracja dzieci nie­
pełnosprawnych ze zdrowymi. 
Dlatego postanowiono zorgani­
zować przedstawienie poza mu- 
rami szkoły, tam, gdzie dzieci 

otwarte będzie przez całą dobę 
(tel. 429-74-72)

Dzisiaj tramwaje i autobusy 
komunikacji miejskiej kursować 
będą wg sobotniego rozkładu 
jazdy, z pewnymi wyjątkami: au­
tobusy linii 110, 103, 113, 114, 
127, 129, 134, 150, 153, 154, 158, 
163, 172, 175, 308, 502 jeździć 
będą tylko do godz. 16.30, auto­
busy linii nr 145 do godz. 18.30, a 
tramwaje linii 5, 6, 7, 11, 18, 20 
do godz. 16. Autobusy linii 194 
nie będą w ogóle kursować.

25 i 26 grudnia obowiązywać 
będzie świąteczny rozkład jazdy, 
ale 25 grudnia nie będą kursować 
tramwaje nr 7, 11, 18, 20 i auto­
busy nr 100, 114, 135, 153, 158, 
163, 308, 502, a tramwaje linii 5, 
6 i 14 zaczną jeździć od godz. 13.

W piątek, 27 grudnia, komu­
nikacja miejska jeździć będzie 
wg normalnego rozkładu jazdy, 
z wyjątkiem autobusów linii: 
109, 118, 135, 177, 194, 428,439, 
477, 502, 511, które nie będą 
kursowały. Ograniczenia 
wprowadzone tez zostaną w 
godz. popołudniowych na lini­
ach 129 i 308.

* * *

«• Od poniedziałku do końca 
roku i oczywiście w Nowy Rok 
młodzież szkolna ma ferie, zgod­
nie z kalendarzem ministerial­
nym. Przedszkola powinny pra­
cować zarówno dziś, jak i w pią­
tek.

«■ W okresie świątecznym 
^pracować będą wszystkie komi­
sariaty policji oraz służby dy­
żurne.

«■ Większość krakowskich 
firm pracować będzie dziś, nato­
miast zamknięta będzie w pią­
tek, 27 grudnia, który pracowni­
cy odrobili w którąś sobotę 
w grudniu lub nawet jeszcze w li­
stopadzie. - Pracownicy admini­
stracji odrobili piątek w sobotę 7 
grudnia, natomiast w działach 
związanych z produkcją praca 
trwa na okrągło, na zmiany, i tak 
będzie przez całe święta - powie­
dziano nam w biurze prasowym 
Huty im. Sendzimira.

w Większość krakowskich 
banków czynna będzie dziś do 
godz. 15, natomiast w piątek pra­
cować będzie normalnie. (SIE)

Fot. Piotr Kędzierski 

mogą zaprezentować się szer­
szej publiczności. - Odbyło się 
już kilka przedstawień w na­
szym ośrodku, na które m.in. za­
praszaliśmy dzieci z okolicznych 
szkół. Chcieliśmy jednak, żeby 
nasza pracę zobaczyli też inni lu­
dzie, żeby poznali naszych wy­
chowanków i przekonali się, jak 
wiele rzeczy potrafią - mówi Elż­
bieta Attoh. (SIE)

Wigilia w szkole 
aktorskiej

„Mam poczucie, że wróciłem 
do domu" - powiedział Jerzy 
Stuhr, nowy stary rektor krakow­
skiej PWST, witając swój zespół 
pracowników, przybyłych na 
szkolną wigilię. Domem jest 
oczywiście ta szkoła, ale domem 
jest dla aktorów scena. Tymcza­
sem tylko tu i tylko raz w roku na 
scenie spotykają się wszyscy, nie 
tylko aktorzy. Bo właśnie na sce­
nie szkolnego Teatru Wyspiań­
skiego odbywa się (od kilku lat) 
doroczne spotkanie opłatkowe 
pracowników.

Wrażenie jest niepowtarzalne 
już wtedy, gdy idzie się przez za­
ciemnioną, pustą widownię, by 
dotrzeć do oświetlonej choinko­
wym przepychem, wspaniale 
udekorowanej sceny, przeciętej 
czterema długimi stołami, popro­
wadzonymi w głąb przestrzeni 
i nakrytymi białymi obrusami. 
Wszystko to, co na scenie 
i wszystko to, co na stołach - jest 
dziełem samych pracowników 
szkoły. Dekoracje - to pomysł 
i wykonanie Ryszarda Hodura, 
a fascynujące ubranie stołów 
i tradycyjne potrawy - pań z ad­
ministracji. ' (MAL)

24 grudnia
Msze św. pasterskie odprawią 

się w kościołach krakowskich 
w następującym porządku: o go­
dzinie 11 w nocy w kościele Boże­
go Ciała; o godzinie 12 w nocy 
w kościołach: N. Maryi Panny, 
OO. Karmelitów na Piasku, OO. 
Kapucynów, OO. Dominikanów 
i OO. Reformatów.

Marszałek krajowy Andrzej 
hr. Potocki przejechał dziś rano 
pociągiem pospiesznym przez 
Kraków ze Lwowa do Krzeszowic. 
Dziś o godz. 5.15 popołudniu p. 
marszałek przybędzie do Krako­
wa, a jutro o godz. 9 wieczorem 
odjedzie z powrotem do Lwowa.

Z Sokoła. We wtorek dnia 31 
b.m. odbędzie się w tutejszym 
sokole wieczornica taneczna 
dla członków i ich rodzin. 
Wstęp 1 korona, dla nieczłon- 
ków 2 korony. „CZAS” (PS)

uuiiiiil aa
O KLUB „KUŹNIA” (os. 

Złotego Wieku 14, tel. 
648-08-86) zaprasza dzieci 
i młodzież na: naukę gry na in­
strumentach, zajęcia rytmiczne 
z elementami tańca towarzy­
skiego, kursy języka angielskie­
go i niemieckiego, a także do 
pracowni plastycznej, modelar­
ni, Centrum Treningowego Wo- 
jakowskich (rozwój pamięci 
i koncentracji uwagi), na 
warsztaty dziennikarskie i ra­
diowe, kung-fu i tai-chi oraz do 
szkółki baletowej i zajęcia tań­
ca towarzyskiego dla dzieci (6 - 
11 lat). Najmłodszym (3,5 - 5 
lat) klub proponuje zajęcia 
w Klubie Przedszkolaka.

W uzupełnieniu do arty­
kułu, który ukazał się na.na­
szych łamach 21 września, 
a dotyczył wystawy maryni­
stycznej w klubie „Kuźnia”, 
informujemy, że ilustracją do 
tekstu była reprodukcja obra­
zu Teresy Świeży-Klimeckiej.

96-69
\ RADIO -rxxxiy

633-9-444
OFERUJEMY - przewóz osób, 

taxi bagażowe, zakupy na telefon, 
. przesyłki kurierskie,

OFtHSIKH

speakers

l Kraków, ul. Macklewto 12
'■ ww.york.edii.pl teł. 415

150778

III Ogólnopolski Turniej Tańca Towarzyskiego 
"Latina 2003"

oraz
MISTRZOSTWA POLSKI PAR ZAWODOWYCH 

w tańcach latynoamerykańskich i standardowych

Bloki 9:30 ELIMINACJE I FINAŁY

(10-11,12-13, 14-15, kl, C)
BlOk II 14:00 ELIMINACJE
(12-13, kl. D, B, A)

QALA FINAŁOWA
godz. 18.00

FINAŁ KL. B, A, S
ELIMINACJE I FINAŁ PAR ZAWODOWYCH W TAŃCACH 
latynoamerykańskich i standardowych

KOSMETYKI NATURALNE

BIEL

RM&M
IDziennikPołskiI

Szkoła Tańca "LATINA" Dariusz Kasztulski, 31-980 Kraków, ul. Zagłoby 12, 
tel. fax (012) 686-94-10, tel, kom. 0601-95-95-19 

e-mail; latinakrakowl @wp.pi

DZIENNIKPOLSKI

Klubowicze, którzy dodzwo­
nią się do nas dziś od godz. 
11.45 dogodź.12.10, a pierw­
sza litera ich nazwiska to: h, 
i, j, k, 1, ł, będą mogli otrzy­
mać bilety lub zaproszenia 
na następujące imprezy: 
ZDROWYCH, SPOKOJNYCH I 
SZCZĘŚLIWYCH ŚWIĄT BO­
ŻEGO NARODZENIA ŻYCZĄ 
PRACOWNICY „DZIENNIKA 
POLSKIEGO”.
Cinema City Kraków (Plaża, 
al. Pokoju 44, tel. 290-90-90) 
zaprasza na dowolnie wybra­
ny film w kinach Cinema City i 
IMAX. Bilety dla stałych czy­
telników.
MULTIKINO (ul. Dobrego Pa­
sterza’ 128, dolby digital, kli­
matyzacja, parking, udogod­
nienia dla niepełnosprawnych, 
informacja i rezerwacja: 617- 
63-99) jedno podwójne zapro­
szenie do kina na dowolnie 
wybrany film.
Jadłodajnia „Czerwone Ja­
błuszko” (ul. Krakowska 7, 
tel. 431-13-31) Czynna co­
dziennie od 10 do 22 zaprasza 
na smaczne, domowe obiady. 
Codziennie inny zestaw obia­
dowy. Oferujemy również bar 
sałatkowy oraz dania na wy­
nos. 2 bony na obiad.
Gabinet Odnowy Biologicz­
nej „SUN STUDIO” (róg ul. 
Karmelickiej i Dunajewskiego 
1, tel. 64-89-555). Makijaż 
trwały, tipsy, odchudzanie 
komputerowe, modelowanie 
sylwetki, leczenie cellulitis, 
ujędrnianie ciała, krioterapia, 
usuwanie owłosienia-naczyń- 
brodawek, wzmacnianie na­
czyń, oczyszczanie skóry, le­
czenie trądziku i blizn, zabiegi 
złuszczające, zabiegi odmła­
dzające, makijaż, manicure, 
bezbolesne przekłuwanie, die­
ta Cambridge, solaria Ergoline, 
inne zabiegi. Dwa bony o war­
tości 20 zł na usługi kosme­
tyczne.
STUDIO ODNOWY BIOLOGI­
CZNEJ ROSA www.rosa.cc.pl 
(ul. Długa 48, tel. 6-325-325) 
czynne 7 dni w tygodniu od 9 do 
21. Proponuje solarium XXI w. 
VIVA V6, kabinę stojącą turbo. 
Jeden dzień w miesiącu usługi 
gratis. Oferujemy najtaniej w

KLUB STAŁEGO CZYTELNIKA „DZIENNIKA POLSKIEGO” znajduje 
się w KRAKOWIE przy ul. Wielopole 1. Kod pocztowy 31-072 Kra­
ków. Nasz telefon: 422-07-57. Przyjmujemy od poniedziałku do 
piątku w godz. 10.00-16.00 w pokoju 207. WTOREK

5 stycznia 2003,
Hala Klubu Sportowego “Korona-, 
ul. Kalwaryjska9.

największym wyborze kosmety­
ki do solarium. Bon na wybraną 
usługę.
Gabinet Odnowy Biologicz­
nej „SUN LIFE” (ul. Włócz­
ków 6 kl. III, tel. 422-78-87, 
14-19). Oferuje: gwarantowa­
ne .odchudzanie metodą dre­
nażu limfatycznego jedynym 
aparatem w Krakowie, likwi­
dacja cellulitu, ujędrnianie, 
wyszczuplanie nóg, talii i 
brzucha (do 10 cm po serii i 
natychmiast po pierwszym 
zabiegu do 2 cm!) Zaprasza­
my też na solarium turbo, 
masaż leczniczy i relaksują­
cy, makijaż trwały-perma- 
nentny, świecowanie uszu- 
poprawa słuchu oraz hit se­
zonu zabiegi odmładzająco- 
-lecznicze. Bon o wartości 
40 zł.
CENTRUM REKREACJI FIT­
NESS & WELLNESS (tel. 634- 
19-08) park Jordana pon.-pt. 
9-21, sob. 9-16. Zapraszamy 
na: aerobic, hi/low, latino, di- 
sco-robic, body-toning, TBC, 
step, slimnastic, TAE-BO, 
BPU, siłownię, masaże, sola­
rium. Zajęcia prowadzi profe­
sjonalna kadra instruktorska. 
Kursy instruktorów fitness 
(upr.państwowe). Zniżki dla 
studentów. Bon na ćwiczenia. 
Firma „DomSerwis” wyręczy 
Cię w pracy. Oferujemy: solid­
ne, fachowe sprzątanie miesz­
kań i domów, prace ogrodni­
cze, dochodzącą pomoc do­
mową, stałe i doraźne sprząta­
nie biur. Prowadzimy także 
pośrednictwo pracy w zakresie 
tych usług. Zadzwoń, tel. 
632-45-09, ul. Łobzowska 12, 
od 9 do 18. Bon na 2 godz. 
sprzątania.
CENTRUM TLENOTERAPII 
(al. Grottgera 2/8, tel. 
623-76-24, czynne pn.-pt. 
9-17, sob. 9-14). Proponuje­
my badanie niedoboru tlenu 
w organizmie, a następnie 
kurację tlenową dobraną do 
stopnia niedotlenienia.. Tle- 
noterapia odtruwa organizm, 
odmładza, aktywuje siły wi­
talne i odpornościowe. Bon o 
wartości 40 zł.
Centrum Edukacji Gospo­
darczej - specjalistyczne kur­
sy zawodowe: księgowości, 
asystentka dyrektora, kadry, 
prawo pracy, standardy PIP, 
program „Płatnik”, obsługi 
komputera, tworzenia stron 
www. Informacje i zapisy - 
ul. Lubicz 25, VII p„ tel. 

619-77-75.

ww.york.edii.pl
http://www.rosa.cc.pl
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Co dalej z „Regisem” 
i pałacem Konopków?
Wczoraj informowaliśmy 

o stanie prac przy adaptacji 
szybu „Regis” w wielickiej ko­
palni dla potrzeb ruchu tury­
stycznego. Niedawne decyzje 
budżetowe Sejmu RP, który 
zdecydował o obcięciu o 5 min 
zł dotacji dla wielickiej kopal­
ni, poważnie skomplikowały 
dokończenie prac.

- Na razie nie znamy konkre­
tów, czynimy starania, by jed­
nak otrzymać większą dotację 
- mówi inspektor nadzoru inwe­
stycyjnego kopalni Zygmunt Żu- 
ski. - Jeśli jednak nic z nich nie 
wyjdzie, to trzeba będzie zwery­
fikować plany inwestycyjne, 
głównie na powierzchni ziemi. 
Przecież nie może zabraknąć 
pieniędzy na zabezpieczanie 
podziemi, podsadzkę, czyli wy­
pełnianie piaskiem mniej warto­
ściowych wyrobisk, wypompo­
wywanie wód z podziemnych 
wycieków. Nie wznowimy więc 
prawdopodobnie prac przy „Re- 
gisie”, opóźnimy budowę ko­
tłowni przy nowej warzelni. Lecz 
podkreślam, nic nie jest jeszcze 
przesądzone.

Znacznie mniej pieniędzy 
z budżetu otrzymał też Instytut 
Pamięci Narodowej. I ta decyzja 
przekłada się bezpośrednio na 
wielickie realia. Wszak dobiega 
końca remont pałacu Konop­
ków, który miejski samorząd

Książ Wielki

Dziś dzień karpia

II,
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Dziś ryby mają głos...

Po królewskich rybach nie 
pozostało wczoraj w Gospo­
darstwie Ryb Słodkowodnych 
w Książu Wielkim ani śladu. 
Ostatnie transporty odjecha­
ły stąd w ubiegłym tygodniu. 
Ile w tym sezonie ich odło­
wiono, to tajemnica handlo­
wa Gospodarstwa na miejscu 
i Przedsiębiorstwa - centrali 
u' Przyborowie. Gdzie je wy­
wieziono? Przeważnie do hi- 
permarteków typu i wielko­
ści tych krakowskich, jak 
„Real” czy „Makro”.

Z zimochowów, gdzie ma­
gazynowano karpie z tegorocz­
nego chowu, już spuszczono

Opustoszał obiekt hodowlany w Książu Wielkim.

Obecny budynek nadszybia „Regisu” pochodzi z XIX wieku. Od dłuż­
szego czasu nie trwają w nim żadne prace, choć w każdej chwili 
można je wznowić, ale niewiele wskazuje, by mogło się to stać w naj­
bliższym czasie.

przekazał IPN. Asystentka pra­
sowa krakowskiego oddziału In­
stytutu Dorota Kalita informuje, 
że żadne decyzje jeszcze nie za­
padły. Trwa liczenie budżetu na 
przyszły rok.

- Dziś nie mogę powiedzieć, 
że prace w wielickim pałacu zo­
staną wstrzymane. Lecz z całą 
pewnością jakieś decyzje muszą 
zapaść. Jakie? O to proszę pytać 
na początku przyszłego roku. 
Faktem jest jednak, że przed 
uruchomieniem wielickiej siedzi­

wodę. Najbliższe miesiące to 
przygotowania do kolejnego 
sezonu hodowlanego. Nic 
w dzielonym groblami pejza­
żu, na którym leży gospodar- 
sto hodowlane i w cyklu prac 
się nie zmienia. Zmienił się tyl­
ko właściciel hodowlanej czę­
ści przedsiębiorstwa.

Co poza rutynowym czysz­
czeniem stawów, ich pielęgna­
cją i klasą narybku ma jeszcze 
wpływ na smakowe walory 
karpia?

- Musi być przede wszyst­
kim karmiony zbożem; najle­
piej pszenicą. Żadne mączki 
tudzież inne wtórne lub z prze- 

by IPN trzeba jeszcze wykonać 
trochę prac na pierwszym i dru­
gim piętrze. W obecnej sytuacji 
poddasze może poczekać.

Pałac Konopków jest dziś za­
mknięty z zewnątrz, spokojnie 
przetrwa zimę. Lecz żeby mógł 
spełniać swe zasadnicze funk­
cje, musi otrzymać jeszcze spo­
ry zastrzyk pieniędzy. Czy In­
stytut Pamięci Narodowej bę­
dzie na niego stać w najbliż­
szym czasie?

Tekst i fot.: (KG)

roba komponenty - informo­
wał nas kierownik gospodar­
stwa, radny Rady Gminy 
w Książu Wielkim, Janusz 
Madejski.

Przy okazji zdementował 
„sensację”, jakoby ktoś miał 
stąd nielegalnie odłowić, by 
nie rzec ukraść jedną tonę ry­
by przed kilkoma tygodniami.

- To są wierutne bzdury, do 
których nie chcę już wracać 
przed świętami - odparł roz­
sierdzony.

Krajobraz międży krajową 
„siódemką”, zamkiem na Mi- 
rowie i Częstoszowicami nie­
zbyt - na razie - oczarowuje. 
Groble i tamy skute lodem, 
wody tylko trochę na dnie sta­
wów, przeszywające na wylot 
zimno. Nawet śniegu jakby 
mniej tu popadało niż w in­
nych rejonach powiatu mie­
chowskiego. Smakiem karpia 
z Książa Wielkiego będzie się 
zachwycać pokaźna część 
mieszkańców naszego woje­
wództwa. Wszak to dziś jego 
dzień i nie powinno go zabrak­
nąć na żadnym wigilijnym sto­
le. A na razie w gospodarstwie 
u stóp zamku spokój i cisza. 
Jak to po sezonie.

Tekst i fot. (WOJ)

Dobczyce

Kartki
- i Maroko

Zawsze przed świętami Bo­
żego Narodzenia Irena Molen- 
dys maluje własnoręcznie 
mniej więcej 300 okazjonal­
nych kart, które trafiają nie tyl­
ko do rodziny czy przyjaciół, 
ale i do całkiem obcych ludzi, 
wiedzących, iż w Dobczycach 
mieszka studentka, tworząca 
ładne, nietypowe kartki. Po­
dobnie jest przed Wielkanocą.

- Najczęściej maluję ręcznie, 
obciętym pędzelkiem - mówi Ire­
na Molendys. - Wykonanie ta­

kiej kartki zajmuje mi 10-15 
min; oczy wiście pod warunkiem, 
że mam w głowie poukładane 
pomysły... Mniej natomiast robię 
kartek tzw. witrażowych,, przy 
których trzeba zrobić okienko; są 
zdecydowanie bardziej czaso­
chłonne. Takie malowanie jest 
świetnym relaksem.

Kartki świąteczne w życiu 
studentki IV roku geografii Uni­
wersytetu Jagiellońskiego poja­
wiły się nieoczekiwanie. Przed 
kilku laty, będąc w Anglii, zapo­
mniała o ich kupieniu - ale że 
miała pod ręką farbki, a w pa­
mięci obraz szopki, siadła i na­
malowała, co „jej w duszy gra­
ło”. Takie kartki przesłała do

Słomniki

Zamiast
Alby

Niezadowolenie z wywo­
zu posegregowanych odpa­
dów w imieniu wielu miesz­
kańców miasta i gminy wy­
raził radny Zenon Dydliń- 
ski. Wspomniał, że tematem 
tym radni zajmowali się już 
nieraz. Dotąd nie został on 
pomyślnie dla gminy roz­
wiązany.

- Firma nadal nie spełnia 
oczekiwań mieszkańców. Worki 
z posegregowanymi odpadami 
wtórnymi nie są w wyznaczo­
nym czasie zabierane i stają się 
łupem wałęsających się psów. 
Co z tego wynika, nie trzeba ni­
komu tłumaczyć - mówił Ze­
non Dydliński.

Warto przypomnieć, że fir­
ma Alba wygrała ostatni prze­
targ na wywóz posortowanych 
śmieci. Umowa opiewa na 
kwotę 71.510,40 zł za trzy lata. 
Od początku umowy, czyli 
właściwie od września ubiegłe­
go roku, mieszkańcy zgłaszają 
niezadowolenie z wykonywa­
nych przez firmę usług. Doty­
czyło to spóźnień, pozostawia­
nia worków przed posesjami, 

kraju; gdy siostra pokazała je 
znajomym, wzbudziły zaintere­
sowanie. Koniec końców, ludzie 
zaczęli u niej zamawiać orygi­
nalne „odkrytki”.

Irena starała się kiedyś dostać 
na krakowską Akademię Sztuk 
Pięknych: myślała o malarstwie. 
Nie udało się...

- Byłam wtedy za słaba - oce­
nia samokrytycznie. - Owszem, 
od VIII klasy maluję obrazy olej­
ne, najczęściej martwe natury 
i pejzaże, ale to ciągle są wpraw­

ki, doskonalenie umiejętności 
metodą eliminowania błędów.

Twórczyni kartek, które 
przed rokiem były pokazywane 
w myślenickiej Galerii „Pod Bel­
ką”, w ostatnim czasie pasjonuje 
się Marokiem, krajem, który ją 
oczarował. Z dumą pokazuje ob­
raz olejny: - To meczet w Casa­
blance. Niebawem rozpocznę na­
ukę arabskiego, aby lepiej po­
znać ten kraj i ludzi.

Zanim Irena Molendys na­
uczy się arabskiego warto obej­
rzeć - czynną do końca stycznia 
2003 r. - wystawę jej kartek bo­
żonarodzeniowych w Miej­
sko-Gminnym Ośrodku Kultury 
w Dobczycach. (ADOM) 

mimo iż znajdowały się tam 
odpady posegregowane, nie­
kulturalnego zachowania czy 
po prostu braku informacji. 
Mimo obecności dyrektora 
krakowskiego oddziału na jed­
nej z sesji Rady Miejskiej i za­
pewnień, że usługi będą wyko­
nywane rzetelnie, nadal zgła­
szane są zastrzeżenia.

- Do firmy Alba wysyłane są 
przez Urząd Miejski w Słomni­
kach pisma, noty księgowe. 
Zmniejszane są kwoty rachun­
ków. Firma poprzez takie za­
chowanie chce z nami prawdo­
podobnie zerwać umowę. Ze 
wstępnego naszego rozeznania 
dotychczasowe obowiązki firmy 
Ałba mógłby przejąć Zakład 
Gospodarki Komunalnej 
i Mieszkaniowej w Słomnikach. 
Zapewnia nas, że ma odpo­
wiedni do tego typu usług teren 
i możliwości zbytu. Jedynym 
zapotrzebowaniem jest zakup 
odpowiedniego pojazdu przy­
stosowanego do wywozu segre- 
gatu - wyjaśnia burmistrz Zbi­
gniew Gurak.

(AJA)

V

W powiatach! 
krakowskim 
miechowskim 
myślenickim 
prosaowlcklm 
wielickim

Myślenice 
Nieostrożni 
i nietrzeźwy 
Śliska nawierzchnia głów­

nych szlaków komunikacyj­
nych powiatu myślenickiego 
przyczyniła się wczoraj do 
kilku kolizji. Do zderzeń sa­
mochodów dochodziło w Stró­
ży i Krzywaczce.

- Kierowcy nie są ostrożni. 
Samochody prowadzą jeden za 
drugim; kiedy pierwszy hamu­
je, jadący za nim nie ma szans 
zatrzymać się w porę. Stąd biorą 
się liczne stłuczki - twierdzą 
funkcjonariusze Komendy Po­
wiatowej Policji w Myślenicach.

Rano przy młynie w Stró­
ży, na trasie zakopiańskiej, 
„spotkały” się trzy pojazdy: 
dwa maluchy i łada. Uderze­
nie podczas tej kolizja było na 
tyle silne, że fiat 126p wylądo­
wał w rowie i jedna osoba zo­
stała ranna. Podobne zdarze­
nia powtórzyły się na tej trasie 
jeszcze dwa razy.

W nocy policjanci zatrzy­
mali w Myślenicach na ul. Sło­
wackiego pijanego rowerzy­
stę. Miał on we krwi 0,75 
prom, alkoholu.

(JBO)

Nowe Brzesko
Czas szopki 

i gwiazdy
W Nowym Brzesku rozpo­

częły się przygotowania do 
konkursu na najładniejszą 
szopkę i gwiazdę betlejemską.

- Od kilku dni kierujemy za­
proszenia do wszystkich szkół 
w naszej gminie z propozycją 
wzięcia udziału w konkursie, 
który cieszy się zresztą wielkim 
zainteresowaniem. Atrakcyjne 
nagrody są dodatkową zachętą 
- mówi Alina Fluder z Gminne­
go Ośrodka Kultury.

Finał konkursu zaplanowa­
no na 5 stycznia. Jak każę zwy­
czaj i miejscowa tradycja, odbę­
dzie się on na rynku. Również 
na tym placu miejscowa grupa 
kolędnicza „Herody” planuje 
wystawić wtedy przedstawienie 
jasełkowe.

Ciekawe, czy jurorzy prze­
widzieli kategorię szopek natu­
ralnych, bo - jak wieść gminna 
niesie - taka budowla powstaje 
w Hebdowie. Ks. prób. Henryk 
Ostręga planuje zbudować ją 
przed sanktuarium.

(AF)

Mogilany
Który bank?
Wczoraj rozstrzygnięty zo­

stał przetarg na obsługę ban­
kową gminy Mogilany.

Najkorzystniejszą ofertę 
złożył, dotychczas obsługują­
cy gminne finanse, Krakowski 
Bank Spółdzielczy, Oddział 
w Mogilanach, z którym trzy­
letnia umowa wygasa 31 grud­
nia br. Do przetargu stanął 
także Bank Spółdzielczy 
w Proszowicach.

Zanim z wyłonioną pla­
cówką na kolejne trzy lata 
podpisana zostanie umowa, 
zgodę na to wyrazić muszą 
radni podczas sesji, która od­
będzie 30 grudnia. (ETYZ)



DZIENNIK POLSKI

Wtorek
Ul. Mogilska 21, 8-16, tel.: 

411-01-2-6.
CAŁODOBOWE: ul. Krowo­

derska 31, tel.: 430-00-35; ul. 
Galla 26, tel.: 636-73-65; ul. 
Kalwaryjska 94, tel.: 656-18-50; 
ul. Kapelanka 56 TESCO, tel. 
296-42-39; os. Centrum A 3, 
tel.: 644-17-36, ul. Felicjanek 
27, (róg Zwierzynieckiej), tel.: 
431-21-56 (oprócz niedziel). ■

KRZESZOWICE, ul. Da­
szyńskiego 9, MIECHÓW, ul. 
Wesoła 4 (po godz. 20), MY­
ŚLENICE, os. 1000-lecia 1, 
SKAWINA, ul. Ogrody Ib, 
WIELICZKA, ul. Zamkowa 3.

Środa
Ul. Mogilska 21, 8-22, tel.: 

411-01-26, Apteka „Niebie­
ska”, ul. Starowiślna 77, 
10-15, tel.: 421-24-63.

CAŁODOBOWE: ul. Krowo­
derska 31, tel.: 430-00-35; ul. 
Galla 26, tel.: 636-73-65; ul. Kal­
waryjska 94, tel.: 656-18-50; ul. 
Kapelanka 56 TESCO, tel.

Św. Łazarza 14: tel. 999 - we­
zwania do wypadków, zachoro­
wań i przewozy, całodobowa 
doraźna pomoc ambulatoryjna, 
amb. chirurgiczne, amb. zabie­
gów gipsowych, amb. zabiego­
we 422-29-99; Centrala: tel. 
424-42-00; Lotnisko Balice: 
Alarmowy: tel. 285-59-99, Li­
nia zwykła: 285-50-89; Teligi 
8: tel. 658-59-99; Rynek Pod­
górski: tel. 656-59-99; Nowa 
Huta: tel. 644-49-99; Krowo­
drza, Piastowska 32: tel. 
633-39-99, Alarmowy: tel. 
633-39-99; Skawina: tel. 999, 
276-14-44; Wieliczka: tel. 
278-12-89, Alarmowy: tel. 999; 
Miechów: Szpital św. Anny - 
Pogotowie Ratunkowe, ul. Szpi­
talna 3, tel. 999 lub (041) 
382-03-39; Myślenice: tel. 999; 
Jerzmanowice: tel. 389-50-99 
(alarmowy), 389-50-48; Niepo­
łomice: tel. 281-19-99; Skała: 
tel. 389-19-99; Krzeszowice: 
tel. 999; Proszowice: tel. 999, 
Zachorowania i przewozy: tel. 
386-21-35.

Wtorek
CHIRURGII OGÓLNEJ, CHI­

RURGII URAZOWEJ - Kopernika 
21 (II Klinika Chirurgii CM UJ), 
OKULISTYCZNY - Witkowice 
(Wojewódzki Szpital Okulistycz­
ny), LARYNGOLOGICZNY - os. 
Młodości 10 (Szpital im. S. Że­
romskiego) , UROLOGICZNY - os. 
Na Skarpie 66 (Szpital im. S. Że­
romskiego), CHIRURGII DZIE­
CIĘCEJ - Prokocim (Dziecięcy 
Szpital Kliniczny CM UJ), os. Na 
Skarpie 66 (Szpital im. S. Żerom­
skiego), MIECHÓW - Szpitalna 3, 
MYŚLENICE - Szpitalna 2, PRO­
SZOWICE - Kopernika 2.

Środa
CHIRURGII OGÓLNEJ - Ko­

pernika 40 (I Klinika Chirurgii 
CM UJ), CHIRURGII URAZO­
WEJ - Modrzewiowa 22 (Krak. 
Centrum Rehabilitacji), OKU­
LISTYCZNY - Witkowice (Wo­
jewódzki Szpital Okulistycz­

296-42-39; os. Centrum A 3, tel.: 
644-17-36.

*

KRZESZOWICE, ul. Kra­
kowska 1/Rynek 12, ul. Wesoła 
4 (po godz. 20), MYŚLENICE, 
os. 1000-lecia 1, SKAWINA, ul. 
Ogrody 101, WIELICZKA, ul. 
Dembowskiego 57 (apteka 
PKP).

Czwartek
Ul. Mogilska 21, 8-22, tel.: 

411-01-26, Apteka „Niebie­
ska”, ul. Starowiślna 77, 
10-15, tel.: 421-24-63, PI. Wol- 
nica 12A, 9-16, tel.: 430-58-54.

CAŁODOBOWE: ul. Krowo­
derska 31, tel.: 430-00-35; ul. 
Galla 26, tel.: 636-73-65; ul. 
Kalwaryjska 94, tel.: 
656-18-50; ul. Kapelanka 56 
TESCO, tel. 296-42-39; os. 
Centrum A 3, tel.: 644-17-36. 

*

KRZESZOWICE, ul. Wyki 
6a, ul. Wesoła 4 (po godz. 20), 
MYŚLENICE, os. 1000-lecia 1, 
SKAWINA, ul. Słowackiego 5, 
WIELICZKA, ul. Szpunara 17.

***

„MEDICINA” - wizyty do­
mowe lekarzy, tel. 411-13-78.

„FALCK” - całodobowe wi­
zyty domowe, transport me­
dyczny, tel. 96-75.

SCANMED, całodobowe wi­
zyty domowe, pediatrzy, inter­
niści, 292-33-00.

POGOTOWIE STOMATO­
LOGICZNE - całodobowo, ul. 
Augustiańska 13, 292-33-00.

POGOTOWIE STOMATO­
LOGICZNE - Mogilska 121, tel. 
413-04-66.

POGOTOWIE STOMATO­
LOGICZNE - całodobowo, ul. 
Zacisze 6, tel. 422-22-66.

MAŁOPOLSKIE POGOTO­
WIE STOMATOLOGICZNE „VI- 
TADENT” - całodobowo, ul. 
Dietla 38, tel. 432-86-00.

POGOTOWIE WETERYNA­
RYJNE - wyjazdy całodobowe, 
655-55-33.

TRANSPORT MEDYCZNY 
krajowy i międzynarodowy. 
Scanmed, 0606 944-360.

ny), LARYNGOLOGICZNY - 
Śniadeckich 2 (Klinika Otola­
ryngologii CM UJ), UROLO­
GICZNY - Grzegórzecka 18 
(Klinika Urologii CM UJ), CHI­
RURGII DZIECIĘCEJ - Proko­
cim (Dziecięcy Szpital Klinicz­
ny CM UJ), os. Na Skarpie 66 
(Szpital im. S. Żeromskiego), 
MIECHÓW - Szpitalna 3, MY­
ŚLENICE - Szpitalna 2, PRO­
SZOWICE - Kopernika 2.

Czwartek
CHIRURGII OGÓLNEJ, CHI­

RURGII URAZOWEJ, OKULI­
STYCZNY, LARYNGOLOGICZ­
NY, UROLOGICZNY - Złota Je­
sień 1 (Szpital im. L. Rydygiera), 
CHIRURGII DZIECIĘCEJ - Pro­
kocim (Dziecięcy Szpital Klinicz­
ny CM UJ), os. Na Skarpie 66 
(Szpital im. S. Żeromskiego), 
MIECHÓW - Szpitalna 3, MY­
ŚLENICE - Szpitalna 2, PROSZO­
WICE - Kopernika 2.

24 grudnia
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Radio Kraków
Radio Kraków na antenie 

101,6 MHz; Zakopane - Podha­
le 100,0 MHz; Nowy Sącz 90,00 
MHz; Krynica 102,1 MHz, Rab­
ka 87,6 MHz, Tarnów 101 MHz

Wiadomości co godzinę od 
6.00 do 24.00 Skrót wiadomo­
ści od 6.30 do 16.30. Zaprosze­
nia kulturalne: 6.30, 7.30. Wia­
domości sportowe 7.05, 8.05. 
Autoserwisy: 6.15, 6.45, 7.15, 
7.45, 8.15, 8.45, 14.45, 15.15, 
15.45, 16.15, 16.45, 17.15, 17.45.

6.05 - 9.00 Chwytaj dzień 
- Sławomir Mokrzycki, Marcin 
Pulit 9,05 - 12.00 Przed hejna­
łem - Justyna Nowicka, Mariusz 
Bartkowicz, w tym: 9.15 Kon­
kurs „Słyszę głosy” 9.45 Notat­
nik prowincjonalny 10.15 Kon­
kurs „To nie tak, ale jak?" - Do- 
brosław Rodziewicz 11.10 Ban­
komat - Sławomir Mokrzycki 
11.45 Z radiowej biblioteki: Ry­
szard Kapuściński „Szachin- 
szach” - czyta Jerzy Radziwiło­
wicz (ode. 32) 12.05 - 13.00 
Grająca szafa - Piotr Chronow- 
ski 13.05 - 15.00 Podglądanie 
miasta - Paweł Sołtysik, w tym: 
13.10 Ścieżkami Małopolski: 
„Szansa dla talentów” - Miro­
sław Biedroń 13.45 Lekcja języ­
ka .angielskiego (ode. 21) 15.05 
- 19.00 Program wigilijny, 
w tym: Tradycja stołu wigilijne­
go - Magdalena Wadowska, Wi­
gilijne rozmowy z... 17.15 Wigi­
lijny Klub Seniorinek - reportaż 
18.05 Kolędy 19.05 - 22.00 Pro­
gram prowadzi Antoni Krupa, 
w tym: 19.10 „Wigilia w Swyto- 
wym Sadzie” - aud. Danuty 
Urbanik 19.45 Karol Estreicher 
„Nie od razu Kraków zbudowa­
no” (ode. 31) 20.05 Kolędy świa­
ta 20.45 Skarby literatury staro­
polskiej i ludowej w interpretacji 
Wojciecha Siemiona 21.15 Li­
tewskie kolędowanie 22.00 BBC 
22.50 - 23.00 Muzyka 23.05 
Z radiowej biblioteki: Ryszard 
Kapuściński „Szachinszach” - 
czyta Jerzy Radziwiłowicz (ode. 
32, powt.) 23.15 Kolędy polskie; 
Nocny szlak Radia Kraków - 
prow. Jerzy Skarżyński 24.00 
Transmisja pasterki z Bazyliki 
oo. Franciszkanów d.c. Nocne­
go szlaku Radia Kraków prowa­
dzi Jerzy Skarżyński 2.00 Karol 
Estreicher „Nie od razu Kraków 
zbudowano” - czyta Krzysztof 
Globisz (ode. 31).

Opera
7.05 F. Mendelssohn-Bar- 

tholdy „Obaj pedagodzy” - G. 
Fuchs, D. Fischer-Dieskau, K. 
Laki 8.00 G.B. Pergolesi „Służą­
ca panią” - M. Bonifaccio, S. 
Nimsgern 8.50 G. Rossini „Ar- 
mida” - D. Kaasch, G. Kunde, G. 
Francis 11.45 C.M. von Weber 
„Wolny strzelec” - B. Nilsson, 
E. Koth, N. Gedda 13.55 G. Do- 
nizetti „Napój miłosny” - L. 
Popp, P. Dvorsky, B. Weikl 16.05 
V. Bellini „Norma” - M. Cabal- 
le, F. Cossotto, P. Domingo 18.45 
Ch. Gounod „Romeo i Julia” - 
A. Kraus, C. Malfitano, J. van 
Dam 21.30 G. Verdi „Aida” - H. 
Nelli, E. Gustavson, R. Tucker 
23.50 G.F. Handel „Juliusz Ce­
zar” - D.J. Baker, Ch. Booth-Jo- 
nes, S. Walker 2.55 R. Wagner 
„Tristan i Izolda” - L. Suthaus, 
K. Flagstad, D. Fischer-Dieskau.

Radio Plus
Informacje: 6.00 - 16.00 (co 

godzinę) Puls Krakowa - 
Święta w Krakowie: 8.40 - 
14.40 (co dwie godziny) Trasa 
Plus - informacje dla 
kierowców: 6.19 - 9.59 (co 20 
minut).

6.00 - 12.00 Plus dobry: 
w wigilijny poranek zaprasza 

Sławek Kowalewski. W specjal­
nym wydaniu programu 12 tra­
dycyjnych potraw na wigilijny 
stół, o rodzinnych świętach Ja­
na Kantego Pawluśkiewicza 
i o tym, skąd się wzięła choinka 
12.00 - 18.00 Wigilijny rytm & 
plus: m.in. 14.00 - 16.00 „Mó­
wimy ludzkim głosem, czyli no­
wa władza dosłownie od kuchni 
- filozoficznie, politycznie i bar­
dzo prywatnie o świętach Boże­
go Narodzenia w programie 
Edyty Przybylskiej opowiadają: 
prezydent Krakowa Jacek Maj- 
chrowski, wojewoda małopolski 
Jerzy Adamik i marszałek woje­
wództwa Janusz Sepio! 16.00 - 
18.00 Podzielmy się opłatkiem - 
radiowa wigilia dla samotnych 
18.00 - 24.00 Wśród Nocnej Ci­
szy - wieczór wigilijny Radia 
Plus - wigilijne kolędowanie 
i najlepsze życzenia, które złożą 
m.in. o godz. 18.00 - ks. kard. 
Franciszek Macharski, o godz. 
20.00 - prymas Polski, ks. kard. 
Józef Glemp 24.00 Transmisja 
pasterki z Bazyliki oo. Domini­
kanów.

Radio Wanda
6.0 0 - 10.00 Program poran­

ny, w tym: wiadomości + pro­
gnoza pogody od 6.00 do 9.00 
co pół godziny, wiadomości 
(skrót) + prognoza pogody 6.15, 
6.45, 9.15, Traffic + prognoza 
pogody 7.15, 7.45, 8.15, 8.45 
10.00 - 14.30 Program połu­
dniowy, w tym: wiadomości + 
prognoza pogody 10.15, 11.15, 
12.15, 13.15, 14.15 14.30 
- 20.00 Program popołudnio­
wy, w tym: wiadomości + pro­
gnoza pogody 15.15, 16.15, 
17.15, 18.15, 19.15, Traffic + pro­
gnoza pogody 14.35, 15.35, 
16.35, 17.35 20.00 - 24.00 Pro­
gram wieczorny, w tym: pro­
gnoza pogody 20.15, 22.15, 
23.15, od 21.00 do 22.00 ManJa- 
na - Wojciech Mann i Jan Choj­
nacki opowiadają o złotych 
przebojach 24.00 - 6.00 Pro­
gram nocny (muzyka non 
stop).

25 grudnia

Radio Kraków
Radio Kraków na antenie 

101,6 MHz; Zakopane - Podha­
le 100,0 MHz; Nowy Sącz 90,00 
MHz; Krynica 102,1 MHz, Rab­
ka 87,6 MHz, Tarnów 101 MHz

Wiadomości co godzinę od 
6.00 do 24.00 Zaproszenia kul­
turalne: 7.30. Wiadomości 
sportowe 20.05.

6.00 - 8.00 Pejzaże regional­
ne - prow. Jan Stępień 8.00 - 
12.00 Program świąteczny 
- prowadzi Magdalena Wojewo­
da, w tym: czego nie należy ro­
bić w święta - Kinga Burzyńska 
9.10 - 9.30 Świąteczna wizyta 
u Golców - aud. Wojciecha Ce­
gielskiego 10.20 Modlitwa w In­
ternecie - aud. Ewy Szkurłat 
11.45 Z radiowej biblioteki: Ry­
szard Kapuściński „Szachin­
szach” - czyta Jerzy Radziwiło­
wicz (ode. 33) 12.00 - 17.00 
Program świąteczny, w tym: 
12.15 Świąteczny koncert 13.15 
„Sacrum i turystyka” - aud. Ka­
tarzyny Pelc 14.05 Świąteczne 
rebusy 16.05 „Pomęczmy się 
sportem” - aud. Tadeusza Kwa­
śniaka 17.05 - 22.00 Program 
świąteczny - prowadzi Dorota 
Włosowicz, w tym: 18.05 - 
19.00 „Choinka w Wiadrze” 
19.10 Reportaż 19.45 Karol Es­
treicher „Nie od razu Kraków 
zbudowano” (ode. 32) - czyta 
Krzysztof Globisz 20.05 - 20.40 
Kolędy świata - prow. Piotr 
Czyż 20.40 Skarby literatury 
staropolskiej i ludowej w inter­
pretacji Wojciecha Siemiona 
22.00 - 22.50 BBC 23.05 Z ra­

diowej biblioteki: Ryszard Ka­
puściński „Szachinszach” - czy­
ta Jerzy Radziwiłowicz (ode. 
33, powt.) 23.15 - 1.00 Nocny 
szlak Radia Kraków - prow. 
Piotr Chronowski 1.00 Karol Es­
treicher „Nie od razu Kraków 
zbudowano” (ode. 32) - czyta 
Krzysztof Globisz (powt.) 2.00 
„Sacrum i turystyka” - aud. Ka­
tarzyny Pelc (powt.) 5.50 Bliżej 
natury.

Opera
7.10 G. Rossini „Hermiona” 

- C. Gasdia, M. Zimmermann, 
Ch. Merritt 9.10 W.A. Mozart 
„Mitridates, król Pontu” - W. 
Hollweg, A. Auger, E. Gruberova 
12.30 C. Debussy „Rodryk 
i Chimena” - D. Brown, L. Dale, 
H. Jossoud 14.20 F. Schubert 
„Czteroletnia posada” - H. Do- 
nath, W. Brokmeier, D. Fi­
scher-Dieskau 15.15 G. Bizet 
„Poławiacze pereł” - B. Hen- 
dricks, J. Aler, G. Quilico 17.25 
V. Bellini „Romeo i Julia” - A. 
Baltsa, E. Gruberova, D. Raffanti 
19.35 A. Ponchielli „Gioconda” 
- M. Callas, I. Vinco, F. Cossotto 
22.25 A. Vivaldi „Ottone in vil- 
la” - N. Argenta, S. Daneman, 
M. Padmore 0.50 R. Wagner 
„Zygfryd” - S. Jerusalem, E. 
Marton, K. Te Kanawa 4.40 J. 
Offenbach „Orfeusz w piekle” 
- N. Dessay, L. Naouri, J.P. Fo- 
uchecourt.

Radio Plus
Serwisy informacyjne: 8.00 

- 16.00 (co godzinę)
8.00 - 24.00 Hej kolęda, ko­

lęda - rodzinnie i radośnie, naj­
piękniejsze kolędy i pastorałki, 
czyli cały dzień muzycznie 
o najpiękniejszych świętach 
w roku.

Radio Wanda
6.00 - 10.00 Program poran­

ny, w tym: wiadomości + pro­
gnoza pogody od 6.00 do 9.00 
co pół godziny, wiadomości 
(skrót) + prognoza pogody 6.15, 
6.45, 9.15, Traffic + prognoza 
pogody 7.15, 7.45, 8.15, 8.45 
10.00 - 14.30 Program połu­
dniowy, w tym: wiadomości + 
prognoza pogody 10.15, 11.15, 
12.15, 13.15, 14.15 14.30 
- 20.00 Program popołudnio­
wy, w tym: wiadomości + pro­
gnoza pogody 15.15, 16.15, 
17.15, 18.15, 19.15, Traffic + pro­
gnoza pogody 14.35, 15.35, 
16.35, 17.35 20.00 - 24.00 Pro­
gram wieczorny, w tym: pro­
gnoza pogody 20.15, 22.15, 
23.15, od 21.00 do 22.00 ManJa- 
na - Wojciech Mann i Jan Choj­
nacki opowiadają o złotych 
przebojach 24.00 - 6.00 Pro­
gram nocny (muzyka non 
stop).

26 grudnia

Radio Kraków
Radio Kraków na antenie 

101,6 MHz; Zakopane - Podha­
le 100,0 MHz; Nowy Sącz 90,00 
MHz; Krynica 102,1 MHz, Rab­
ka 87,6 MHz, Tarnów 101 MHz

Wiadomości co godzinę od 
6.00 do 24.00 Zaproszenia kul­
turalne: 7.30. Wiadomości 
sportowe 8.05, 20.05. Autoser­
wisy: 16.15, 16.45, 17.15, 17.45, 
18.15,18.45,19.15,19.45,20.15.

26.1 - 10.00 Program świą­
teczny prowadzi Grzegorz Ber- 
nasik, w tym: Anegdoty o odpo­

Delikatesy „OCZKO”, ul.
Stradom 21, tel. 421-71-41, ul.
Podwale 6, 431-14-66. 

czywaniu - Marceli Kwaśniew­
ski; Zimowy spacer 10.05 - 
15.00 Program świąteczny pro­
wadzi Agnieszka Barańska, 
w tym: 11.45 Z radiowej biblio­
teki: Ryszard Kapuściński „Sza­
chinszach” - czyta Jerzy Radzi­
wiłowicz (ode. 34); „Święta 
przed telewizorem” - Joanna 
Bukowska; Dieta poświąteczna 
- Kinga Burzyńska 13.15 Klini­
ka profesora Szczeklika - aud. 
Katarzyny Fortuny 15.05 
- 20.00 Program świąteczny 
prowadzi Mariusz Bartkowicz 
15.15 Najpopularniejsze kolędy 
16.15 Romska Pani - reportaż 
Anny Łoś 18.00 Wiersze ks. Ja­
na Twardowskiego - czyta Je­
rzy Bińczycki 19.05 - 23.00 
Program świąteczny prowadzi 
Agata Jałyńska i Marceli Kwa­
śniewski 19.10 Najprawdziw­
sza szopka ludowa - audycja 
Zbigniewa Głowackiego (Radio 
Białystok) 19.45 Karol Es­
treicher „Nie od razu Kraków 
zbudowano” - czyta Krzysztof 
Globisz (ode. 33) 20.05 - 20.40 
Kolędy świata - prow. Piotr 
Czyż; Konkurs „Sowa” 20.40 
Skarby literatury staropolskiej 
i ludowej w interpretacji Woj­
ciecha Siemiona 21.30 Przeżyj- 
my to jeszcze raz - Tadeusz 
Kwaśniak, Marek Solecki 22.00 
- 22.50 BBC 23.05 Z radiowej 
biblioteki: Ryszard Kapuściński 
„Szachinszach” - czyta Jerzy 
Radziwiłowicz (ode. 34) 23.15 
- 1.00 Nocny szlak Radia Kra­
ków - Piotr Czyż 1.00 Karol Es­
treicher „Nie od razu Kraków 
zbudowano” - czyta Krzysztof 
Globisz (ode. 33, powt.) 2.00 
„Romska Pani” - rep. Anny Łoś 
(powt.) 3.00 Klinika profesora 
Szczeklika - aud. Katarzyny 
Fortuny (powt.).

Opera FM
6.30 D. Cimarosa 

„Potajemne małżeństwo - C. 
Badioli, E. Ratti, G. Sciutti 8.55 
W.A. Mozart „Idomenco” - L. 
Pavarotti, E. Gruberova, A. 
Baltsa 12.00 G. Rossini 
„Wilhelm Tell” - S. Milnes, L. 
Pavarotti, M. Freni 16.00 G. 
Donizetti „Lukrecja Borgia” - 
J. Sutherland, G. Aragall, M. 
Horne 18.20 V. Bellini 
„Lunatyczka” - M. Callas, N. 
Monti, N. Zaccaria 20.20 G. 
Verdi „Traviata” - M. Callas, G. 
di Stefano, E. Bastianini 22.30 
G.Ph. Telemann „Damon” - M. 
Georg, A. Monoyios, C. van 
Lunen 1.40 J.Ph. Rameau „Les 
Boreades” - J. Smith, A.M. 
Rodde, E. Bourdy 4.20 G.F. 
Handel ąPoro” - G. Banditelli, 
R. Bertini, B. Fink.

Radio Plus
Serwisy informacyjne: 8.00 

- 16.00 (co godzinę).
Najbardziej rodzinne 

święta świata - przez cały dzień 
o swoich świętach opowiadają 
znani i nieznani

10.00 - 12.00 Choinka pod 
znakiem książki - świątecznie 
gramy i rozdaj emy wspaniałe 
książki nie tylko na święta 
12.Ó0 - 19.00 Świąteczne 

życzenia z muzycznym 
prezentem, czyli specjalne 
wydanie piosenek na życzenie 
19.00 - 20.00 Z życia Kościoła - 
wydanie świąteczne 20.00 - 
21.00 Pastorałka według 
Lucjana Rydla 21.00 - 22.00 
Galicyjski wieczór z kolędą - 
świąteczna audycja Lidii 

Jazgar.

A & C „Delikatesy”, całodo­
bowo, ul. Starowiślna 1, tel. 

422-28-29.
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Multikino (ul. Dobrego Pa­
sterza 128, dolby digital, klima­
tyzacja, parking, udogodnienia 
dla niepełnosprawnych, infor­
macja i rezerwacja:, tel. 
617-63-99): „Ali G.” (115’, 15 1.) 
- 10, „Asterix i Obelix. Misja Kle­
opatra” (120’, b.o.) - 9.35, „Bez 
przedawnienia” (126’, 15 1., pre­
miera) - 10.05,12.35, „Czerwony 
smok” (142’, 18 1.) - 12.25, „Edi” 
(115’, 15 1.) - 12.05, „Epoka lo­
dowcowa” (96’, b.o.) - 9.55, 
„Harry Potter i kamień filozoficz­
ny” (158’, b.o.) - 9.30, „K-19” 
(153’, 15 1.) - 10.25, „Mr Deeds - 
milioner z przypadku” (111’, 15 
1.) - 10.15, „Mustang z Dzikiej 
Doliny” (105’, b.o.) - 9.45, „Piani­
sta” (148’, 15 1.).- 13.25, „Planeta 
skarbów” (105’, b.o.) - 9.40, 
„Skok” (124’, 15 1.) -.11.45, „Straż 
wiejska” (110’, 15 1., premiera) - 
11.55, „Stuart Malutki 2” (78’, 
b.o.) - 10.10, „Śmierć nadejdzie 
jutro” (149’, 15 1.) - 12.30, „Śnię­
ty Mikołaj 2” (120’, b.o.) - 10.30, 
13.10, „The Ring” (142’, 15 1.) - 
12.10, „The Ring - Krąg” (142’, 15 
1.) - 12.40, „Wielki podryw” 
(138’, 15 1.) - 12.20, „Zemsta” 
(105’, 12 1.) - 9.50, „Znaki” (121’, 
15 1.) - 12; od 20 do 30.12 bilety 
na wszystkie seanse kosztują 
tylko 10 zł!

Środa

Multikino (ul. Dobrego Pa­
sterza 128, dolby digital, klima­
tyzacja, parking, udogodnienia 
dla niepełnosprawnych, infor­
macja i rezerwacja: tel. 
617-63-99): „8 kobiet” (118’, 15 
1.) - 14.15, „Ali G.” (115', 15 1.) - 
14.50, 21.30, „Asterix i Obelix. 
Misja Kleopatra” (120’, b.o.) - 
16.45, „Bez przedawnienia" 
(126’, 15 k, premiera) - 18.05, 
20.35, „Czerwony smok” (142’, 
18 1.) - 17.45, „Edi” (115’, 15 1.) - 
17.05, 19.15, 21.35, „Epoka lo­
dowcowa” (96’, b.o.) - 14.25, 
„Harry Potter i kamień filozoficz­
ny” (158’, b.o.) - 15.00, „K-19” 
(153’, 15 1.) - 16.35, „Mr Deeds - 
milioner z przypadku” (111’, 15 
1.) - 15.25, 20.45, „Mustang 

z Dzikiej Doliny” (105’, b.o.) - 
14.05, 16.15, „Pianista” (148’, 15 
1.) - 13.25, 19.35, „Planeta skar­
bów” (105’, b.o.) - 13.45, 16.05, 
„Raport mniejszości” (160’, 15 1.) 
- 15.05, „Skok” (124’, 15 1.) - 
18.20, 20.50, „Straż wiejska” 
(110’, 15 1., premiera) - 19.05, 
21.25, „Stuart Malutki 2” (78’, 
b.o.) - 15, „Śmierć nadejdzie ju­
tro” (149’, 15 1.) - 18.10,21, „Śnię­
ty Mikołaj 2” (120’, b.o.) - 13.15, 
15.30, 18, „The Ring” (142’, 15 1.) 
- 15.10, 17.50, 20.30, „The Ring - 
Krąg” (142’, 15 1.) - 17.10, 19.20, 
„Wielbicielka” (142’, 15 1.) - 
20.20, „Wielki podryw" (138’, 15 
1.) - 17, 19.40, „Znaki” (121’, 15 
1.) - 18.35, 21.05;

APOLLO (ul. św. Tomasza 
Ha) (stereo, ekran perełkowy, 
rezerwacja tel. 421-89-50): Naj­
lepsze bajki - Reksio, Bolek i Lo­
lek i inni" cz. I (poi., b.o.) - 14.30, 
„Dziewczyna i chłopak” (b.o.) - 
16 (dla każdego dziecka pre­
zent), „Edi” (poi., 15 1.) - 18, 
„Przejrzeć Harry’ego” (USA, 15 
1.) - 20;

APOLLO FILM: KIJÓW (do­
lby digital sourround EX, kli­
matyzacja, kawiarnia, par­
king): „Planeta skarbów” (USA, 
b.o.) - 15.45, „Harry Potter i ka­
mień filozoficzny” (USA, b.o., 
dubbing)'- 17.30, „Śmierć nadej­
dzie jutro” (USA, 15 1.) - 20.30;

ARS ANEKS SZTUKI: „Anioł 
w Krakowie” (poi., b.o.) - 16.40, 
„Czerwony smok” (USA, 18 1.) - 
18.30, „Raport mniejszości” 
(USA, 15 1.) - 20.45;

ARS KINIARNIA 1: „Raport 
mniejszości” (USA, 15 1.) - 16, 
„Anioł w Krakowie” (poi., b.o.) - 
18.45, „Mr Deeds - milioner 
z przypadku” (USA, 12 1.) - 
20.45;

ARS REDUTA: „Lilo i Stich” 
(USA, b.o.) - 15.15, „Edi” (poi., 
15 1.)- 17, 19,20.55;

ARS SZTUKA: „The Ring” 
(USA, 15 1.) - 16.30, 18.45,21;

CINEMA CITY KRAKÓW 
PLAŻA (al. Pokoju 44, dolby 
digital, dolby SR EX, klimaty­
zacja, parking, udogodnienia 
dla niepełnosprawnych, tel. 
290-90-90, www.cinema-ci- 
ty.pl): „Czerwony smok” - 20, 
„Śmierć nadejdzie jutro” - 17.15, 
20, „Katedra” - 16.40, 19.10, 
21.25, „Znaki” - 16.45, 19.15, 
21.30, „Planeta skarbów” -

15.45, 17.45, „Dzień świra” - 
19.45, „Skok” - 21.45, „Wielbi­
cielka” - 17.30, 19.30, „Stuart 
Malutki 2” - 15.30, „K-19” - 
21.30, „Mustang z Dzikiej Doli­
ny” - 17, „8 kobiet” - 19, „Ra­
port mniejszości” - 21.15, „Mi­
lioner z przypadku” - 20.45, 
„Luzacy” - 18.45, „Harry Potter 
i kamień filozoficzny” - 16, 
„The Ring” - 16, 18.15, 20.30, 
„Śnięty Mikołaj 2” - 15.45, 18, 
„Pianista” - 20.15; CINEMA CI­
TY ZAKOPIANKA (ul. Zako­
piańska 62, dolby, digital, do­
lby SR EX, klimatyzacja, par­
king, udogodnienia dla nie­
pełnosprawnych, tel.
295-95-95, www.cinema-ci- 
ty.pl): „Planeta skarbów” - 16, 
„Wielbicielka” - 18, „Czerwony 
smok” - 20, „Wojna plemni­
ków” - 21, „Afera poniżej zera” 
- 17, 19, „Straż wiejska” (pre­
miera) - 17.30, 19.30, „Femme 
fatale” - 21.30, „Wielki podryw” 
- 20.45, „Harry Potter i kamień 
filozoficzny” - 16, „Jak to się ro­
bi z dziewczynami” - 18.45, 
„Pianista” - 17.45, „Mustang 
z Dzikiej Doliny” - 15.45, „Ra­
port mniejszości” - 20.45, „Ka­
tedra” - 15.55, 18.10, 20.25, 
„Znaki” - 16, 18.15, 20.30, „Ali 
G.” - 17.45, 21.45, „Dzień świra” 
- 19.45, „The Ring” - 16.45, 
19.15, 21.30, „Śnięty Mikołaj 2” 
- 15.45, 18, „K-19” - 20.15, 
„Śmierć nadejdzie jutro” - 
15.45, 18.30, 21.15, „Smoking” 
(premiera) - 17, 19, 21;

PANASONIC IMAX (al. Po­
koju 44, trójwymiarowe, tel. 
290-90-90, www.kinoimax.pl): 
„Droga przez życie” (3D) - 16.45, 
20.30, „Stacja kosmiczna” (3D) - 
18, 19.15, 21.30, „Podwodny las” 
(3D) - 15.45;

GRAFFITI KINO POD BARA­
NAMI (Rynek Główny 27) (ste­
reo, dolby surround, klimatyza­
cja): „Pokój syna” (wł./fr., 99’) - 
16.15, 18, 20, „The Ring - Krąg” 
(jap., 95’) - 21.45;

Czwartek

Multikino (ul. Dobrego Pa­
sterza 128, dolby digital, kli­
matyzacja, parking, udogod­
nienia dla niepełnospraw­
nych, informacja i rezerwacja: 

tel. 617-63-99): „8 kobiet” 
(118’, 15 1.) - 14.25, „Afera poni­
żej zera” (100’, 15 1.) - 12,30, 
„Ali G.” (115’, 15 1.) - 14.15, 
„Asterix i Obelix. Misja Kleopa­
tra” (120’, b.o.) - 9.45, „Bez 
przedawnienia” (126’, 15 L, pre­
miera) - 12.05, 17.45, 20.15, 
„Czerwony smok” (142’, 18 1.) - 
15, „Edi” (115’, 15 1.) - 12.50, 
17.40, 20.50, „Epoka lodowco­
wa” (96’, b.o.) - 10.05, „Harry 
Potter i kamień filozoficzny” 
(158’, b.o.) - 9.40, „K-19” (153’, 
15 1.) - 12.40, 18.10, „Mr Deeds- 
milioner z przypadku” (111’, 15 
1.) - 20.25, „Mustang z Dzikiej 
Doliny” (105', b.o.) - 10.20, 
12.20, „Pianista” (148’, 15 1.) - 
15.45, „Planeta skarbów” (105’, 
b.o.) - 9.35, 11.45, 13.45, 16.05, 
„Raport mniejszości” (160’, 15 
1.) - 14.45, „Smoking” (105’, 15 
1., premiera) - 11.40, 13.50, 16, 
18.30, 20.40, „Skok” (124’, 15 1.) 
- 13.25,18.45, 21.05, „Straż wiej­
ska” (110’, 15 1., premiera) - 
18.15, 20.35, „Stuart Malutki 2” 
(78’, b.o.) - 9.50, „Śmierć nadej­
dzie jutro” (149’, 15 1.) - 9.30, 
15.20, 18.10, 21, „Śnięty Miko­
łaj 2” (120’, b.o.) - 10.30, 13.10, 
15.30,18, „The Ring” (142’, 151.) 
- 14.30, 17.20, 20, „The Ring - 
Krąg” (142’, 15 1.) - 11.50, 16.10, 
20.20, „Transporter” (102’, 15 L, 
premiera) - 12.15, 17.05, 19.15, 
21.25, „Wielbicielka” (142’, 15 1.) 
- 9.50, 14, 18.20, „Wielki pod­
ryw” (138’, 15 1.) - 10.10, 15.30, 
21.10, „Zemsta” (105’, 12 1.) - 
9.55, „Znaki” (121’, 15 1.) - 
11.55, 16.35, 19.05,21.35;

APOLLO (ul. św. Tomasza 
Ha) (stereo, ekran perełkowy, 
rezerwacja teł. 421-89-50): Naj­
lepsze bajki - Reksio, Bolek i Lo­
lek i inni” cz. II (poi., b.o.) - 
14.30, „Czarne stopy” (b.o.) - 16 
(dla każdego dziecka prezent), 
„Edi” (poi., 15 1.) - 18, „Przejrzeć 
Harry’ego” (USA, 15 1.) - 20, „The 
Ring” (USA, 15 1.) - 22.15 (loso­
wanie nagród);

APOLLO FILM: KIJÓW (do­
lby digital sourround EX, kli­
matyzacja, kawiarnia, par­
king): „Planeta skarbów” (USA, 
b.o.) - 15.45, „Harry Potter i ka­
mień filozoficzny” (USA, b.o., 
dubbing) - 17.30, „Śmierć nadej­
dzie jutro” (USA, 15 1.) - 20.30;

ARS ANEKS SZTUKI: „Anioł 
w Krakowie” (poL, b.o.) - 16.40, 

„Czerwony smok” (USA,. 18 1.) - 
18.30, „Raport mniejszości” 
(USA, 15 1.) - 20.45;

ARS KINIARNIA 1: „Raport 
mniejszości” (USA, 15 1.) - 16, 
„Anioł w Krakowie” (poi., b.o.) - 
18.45, „Mr Deeds - milioner 
z przypadku” (USA, 121.) - 20.45;

ARS REDUTA: „Lilo i Stich” 
(USA, b.o.) - 15.15, „Edi” (poi., 
15 1.) - 17, 19, 20.55;

ARS SZTUKA: „The Ring” 
(USA, 15 1.) - 16.30, 18.45, 21;

CINEMA CITY KRAKÓW 
PLAŻA (al. Pokoju 44, dolby di­
gital, dolby SR EX, klimatyza­
cja, parking, udogodnienia dla 
niepełnosprawnych, tel. 
290-90-90, www.cinema-ci- 
ty.pl): „Zemsta” - 12, 17.45, 
„Śmierć nadejdzie jutro” - 11.45, 
14.30, 17.15, 20, „Smoking” (pre­
miera) - 11, 13, 15, 17, 19, 21, 
„Katedra” - 16.40, 19.10, 21.25, 
„Znaki” - 16.45, 19.15, 21.30, 
„Epoka lodowcowa” - 11, 13, 
14.45, „Planeta skarbów” - 11.45, 
13.45, 15.45, „Zemsta” - 17.45, 
„Dzień świra” - 19.45, „Skok” - 
21.45, „Wielbicielka” - 13.30, 
17.30, 19.30, „Stuart Malutki 2” - 
11.30, 15.30, „K-19” - 21.30, 
„Mustang z Dzikiej Doliny” - 11, 
13, 15, 17, „8 kobiet” - 19, „Ra­
port mniejszości” - 21.15, „Milio­
ner z przypadku” - 14, 20.45, 
„Luzacy” - 12,18.45, „Harry Pot­
ter i kamień filozoficzny” - 16, 
„The Ring" - 13.45, 16, 18.15, 
20.30, „Lilo i Stitch” - 12, „Śnięty 
Mikołaj 2” - 11.15, 13.30, 15.45, 
18, „Pianista” - 20.15; CINEMA 
CITY ZAKOPIANKA (ul. Zako­
piańska 62, dolby digital, dolby 
SR EX, klimatyzacja, parking, 
udogodnienia dla niepełno­
sprawnych, teL 295-95-95, 
www.cinema-city.pl) „Planeta 
skarbów” - 10, 12, 14, 16, „Wiel­
bicielka” -18, „Czerwony smok” 
- 20, „Wojna plemników” - 11, 
21, „Afera poniżej zera” - 13, 15, 
17, 19, „Straż wiejska” (premie­
ra) - 9.15, 11.15, 13.15, 15.15, 
17.30, 19.30, „Femme fatale” - 
21.30, „Wielki podryw” - 20.45, 
„Harry Potter i kamień filozoficz­
ny” - 16, „Jak to się robi z dziew­
czynami” - 18.45, „Stuart Malut­
ki 2” - 9.15,11,12.45,14.30, „Pia­
nista” - 17.45, „Mustang z Dzi­
kiej Doliny" - 9.45, 11.45, 13.45, 
15.45, „Raport mniejszości” - 
20.45, „Katedra” - 9.25, 13.14, 

15.55, 20.25, „Znaki” - 9.30, 
13.45, 16, 20.30, „Śmierć nadej­
dzie jutro” - 18.30, 21.15, „Po­
twory i spółka” - 12, „Ali G.” - 
9.15, 13.30, 17.45, 21.45, „Ze­
msta” - 11.15, 15.30, „Dzień świ­
ra” - 19.45, „The Ring” - 10, 
14.15,16.45,19.15,21.30, „Epoka 
lodowcowa” - 12.30, „Śnięty Mi­
kołaj 2” - 9, 11.15, 13.30, 15.45, 
18, „Smoking” (premiera) - 9,11, 
13, 15, 17, 19, 21;

PANASONIC IMAX (al. Po­
koju 44, trójwymiarowe, tel. 
290-90-90, www.kinoimax.pl): 
„Droga przez życie” (3D) - 13.30, 
16.45, 20.30, „Stacja kosmiczna” 
(3D) - 12.15, 14.30, 18, 19.15, 
21.30, „Podwodny las” (3D) - 10, 
15.45, „T-REX” (3D) - 11;

GRAFFITI KINO ATLANTIC 
(ul. Stradomska 15) (dolby ste­
reo SR, kawiarnia): „Pokój sy­
na” (wł./fr., 99’) - 15.45, 20.30, 
„Pianista” (fr./pol./niem./ang., 
148’) - 17.45;

GRAFFITI KINO WANDA 
(ul. św. Gertrudy 5): nieczynne;

GRAFFITI KINO POD BARA­
NAMI (Rynek Główny 27) (ste­
reo, dolby surround, klimatyza­
cja): „The Ring - Krąg” (jap., 95’) 
- 16.15, 21.45, „Koniec z Holly­
wood” (USA, 114’) - 18, „Edi” 
(poi., 100’) - 20;

GRAFFITI KLUB FILMOWY 
(ul. św. Gertrudy 5): „Niebo” 
(niem./amer., 95’) - 16.45, „8 ko­
biet” (fr„ 103’) - 18.30, SPInka 
2002: „Klątwa Skorpiona” (USA, 
2001) - 20.30;

PASAŻ (Rynek Główny 9): 
„Ziemia niczyja” (boś./sło- 
weń./belg., 15 1.) - 15, „Anioł 
w Krakowie” (poi., 15 1.) - 16.45, 
„8 kobiet” (fr„ 15 1.) - 18.20, 
„Droga do zatracenia" (USA, 15 
1.) -20.15;

WRZOS (ul. Zamoyskiego 
50): „Reksio i inni” cz. 1 - wybra­
ne filmy dla dzieci z okazji 55 lat 
Studia Filmów Rysunkowych 
w Bielsku-Białej - 14, „Prosta hi­
storia” (USA, 15 1.) - 15.30, „Ży­
cie jest piękne” (szw./duń., 15 1.) 
- 17.30, „Sekrety i kłamstwa” 
(ang., 15 1.) - 19.45.

OGRÓD ZOOLOGICZNY.
Las Wolski, Kraków, ul. Kasy 
Oszczędności m. Krakowa 14. 
Dojazd autobusem linii 134. 
Kasy czynne w godz. 9 - 14.

ZAUFANIA
OGÓLNY TELEFON ZAUFA­

NIA: 413-71-33, poniedziałek (17 
- 21), wtorek - piątek (16 - 21). 
MŁODZIEŻOWY TELEFON ZA­
UFANIA: 988 - poniedziałek - 
piątek (14 - 18). TELEFON ZA­
UFANIA DLA NARKOMANÓW: 
430-61-46 (9 - 18). TELEFON 
ZAUFANIA DLA RODZIN NAR­
KOMANÓW: 412-77-22, ponie­
działek - piątek (16 - 19). TELE­
FON INFORMACYJNY INSTY­
TUTU ONKOLOGII: 421-00-60 
czynny w godz. 10 - 11. OŚRO­
DEK INFORMACJI DLA INWA­
LIDÓW: tel.: 422-28-11, czynny 
•W godz. 15 - 17. TOWARZY­
STWO PRZYJACIÓŁ CHORYCH 
„HOSPICJUM” - ul. Fatimska 17, 
tel.: 641-46-55, 641-46-57 - 
czynne 10 - 14. DLA SAMOT­
NYCH - Stowarzyszenia Samopo­
mocy Społecznej „Psyche” - tel.: 
634-23-66 (pon. - pt. 10 - 18); 
również grupy wsparcia. INFOR­
MACJA (automatyczna) o AIDS 
958. TELEFON ZAUFANIA 
W SPRAWIE AIDS: 430-61-35 
(pon., pt. 17 - 21). TELEFON ZA­
UFANIA DLA KOBIET PO AM­
PUTACJI PIERSI - klub „Amazo­
nek”: 422-99-00 wew. 235 (pon. 
- pt. 10 - 12.30). PUBLICZNY 
OŚRODEK ADOPCYJNO-OPIE­
KUŃCZY - ul. Piłsudskiego 29, 

tek: 422-29-94, pn., śr., pt. 9 - 16, 
wt., czw. 9-18 (bezpłatna po­
moc psychologiczno-pedago­
giczna oraz prawno-socjalna). 
OŚRODEK ADOPCYJNO-OPIE­
KUŃCZY TOWARZYSTWA 
PRZYJACIÓŁ DZIECI, ul. św. 
Marka 20/14, tel.: 423-20-20, 
pon., wt., pt. 10 - 15, śr., cżw. 10 
- 18. DOM OTWARTYCH 
DRZWI, ul. Różana 5: Pomoc 
dzieciom i młodzieży w każdej 
sytuacji. Czeka psycholog, peda­
gog, a jeżeli chcesz - terapeuta 
i duszpasterz. OŚRODEK INTER- 
WENCYJNO-MEDIACYJNY KO­
MITETU OCHRONY PRAW 
DZIECKA, ul. Lubomirskiego 21, 
wt., czw. (15 - 17.30); tel. 
430-35-03. PORADNIA ZDRO­
WIA PSYCHICZNEGO I UZA­
LEŻNIEŃ oraz przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie, ul. Estery 
6/1, tel.: 421-95-67 (9 - 16). 
PUNKT KONTAKTOWY AA, ul. 
Dietla 74/6, tel.: 431-22-48 
(czynny całą dobę). PUNKT 
KONSULTACYJNY DLA OSÓB 
Z PROBLEMEM ALKOHOLO­
WYM 1 ICH RODZIN, ul. Roz­
rywka 1, wt. (12 - 18), śr., czw., 
pt. (8 - 14.30), tel. 410-56-20. 
CAŁODOBOWY TELEFON ZA­
UFANIA DLA OSÓB Z PROBLE­
MEM ALKOHOLOWYM I ICH 
RODZIN: 425-57-50. KRAKOW­

SKIE CENTRUM TERAPII UZA­
LEŻNIEŃ (pomoc uzależnio­
nym, ich rodzinom oraz ofiarom 
przemocy domowej), ul. Wielic­
ka 73, pn. - pt. (8 - 20), tel. 
425-57-47. INFORMACJA TOK­
SYKOLOGICZNA, os. Złotej Je­
sieni 1 (Szpital im. L. Rydygiera), 
tel.: 411-99-99. PORADY DLA 
OSÓB JĄKAJĄCYCH SIĘ - Polski 
Związek Jąkających się (ul. Du­
najewskiego 6/21); tel. 
422-10-59 pon. 18 - 20. TELE­
FON ZAUFANIA „RODZINA” - 
422-03-21 (18 - 20). STOWA­
RZYSZENIE PRZECIW PRZE­
MOCY W RODZINIE „PRO­
MYK”, Kraków, ul. Radziwił- 
łowska 8b, tel.: 421-82-42 (środy 
i soboty godz. 17.30 - 19.30). 
SCHRONISKO DLA OFIAR 
PRZEMOCY W RODZINIE, Kra­
ków, os. Krakowiaków 46, tek: 
425-81-70 (dyżury: psychologa, 
pedagoga, pracownika socjalne­
go, prawnika, psychiatry).

INTERWENCYJNE
OŚRODEK INTERWENCJI 

KRYZYSOWEJ - bezpłatna cało­
dobowa pomoc psychologiczna 
dla osób w kryzysach życiowych 

ul. Radziwiłłowska 8b: 
421-92-82. POLICJA KRYMI­
NALNA: Komenda Miejska Poli­
cji w Krakowie, ul. Lubicz 21 -

Sekretariat KM tek 412-89-09, 
615-26-00, oficer dyżurny KM 
tek 615-25-10, 615-25-11,
615-25-12, 997, Telefon Zaufania 
Wydziału Kryminalnego KM 
615-19-97, bezpłatna infolinia 
0-800-300-997, KP Proszowice - 
tek 386-11-10, 386-18-00, KP 
Myślenice - tek 274-37-70. ŻAN­
DARMERIA WOJSKOWA: tek 
613-40-61, czynny całą dobę. 
POMOC OFIAROM PRZE­
STĘPSTW - Ośrodek Interwencji 
Kryzysowej, ul. Radziwiłłowska 
8b, całodobowo, tek: 421-92-82. 
TELEFON DYŻURNY STRAŻY 
MIEJSKIEJ: Komenda Straży 
Miejskiej, ul. Dobrego Pasterza 
116, Śródmieście - tek 411-00-45, 
986 - telefon alarmowy (całą do­
bę), Nowa Huta, os. Centrum C 9 
- tel. 680-15-00 (pn. - pt. 7 - 22, 
sob. 7 - 15), Krowodrza, ul. Sta- 
chiewicza 3 - tek 623-96-90 (pn. 
- pt. 7 - 22), Podgórze Prokocim, 
ul. Na Kozłówce 25 - tek 
650-07-60 (pn. - pt. 7 - 22), Pod­
górze Wola Duchacka, ul. Cecho­
wa 19 - tek 650-42-80 (całodobo­
wy). URZĄD CELNY - tek 
429-25-11 (7 - 19). SCHRONI­
SKO DLA BEZDOMNYCH 
ZWIERZĄT - tel.: 0692-965-805, 
429-74-72, 429-92-41. NOCNE 
POGOTOWIE WETERYNARYJ­
NE tek 429-74-72, 429-92-41 (19 

- 7, bezpłatne w przypadku bez­
domnych zwierząt). POGOTO­
WIE WETERYNARYJNE (MIE­
CHÓW) - tel. 38-317-41 (pon. - 
sob. 8 - 15), tek 38-304-60 (po 
godz. 15). TOWARZYSTWO 
OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI - 
tek 421-77-72, 421-26-85, fax 
429-43-61 (ul. Floriańska 53, 
pon., śr. - pt. 9 - 15, wt. 11 - 17).

INFORMACYJNE
BIURO NUMERÓW - 913. IN­

FORMACJA PKP: komunikacja 
krajowa i międzynarodowa - 
94-36, 422-41-82, 624-54-39, 
422-22-48; informacja taryfowa - 
624-15-80, 421-86-64. PKS - 
93-16 (rozkład jazdy w telegaze- 
cie TV Kraków, str. 622, 623). 
SŁUŻBA ZDROWIA - 422-05-11 
(dyżury aptek i szpitali - czynny 
całą dobę). INFORMACJA SZPI­
TAL UNIWERSYTECKI 
424-70-00 (całodobowa), 
430-31-26 (8-15): PRZYTULI­
SKO DLA BEZDOMNYCH im. 
Brata Alberta, ul. Kościuszki 22 
- 421-85-25. PRZEWOZY NIE­
PEŁNOSPRAWNYCH - 96-33, 
96-88.

AWARYJNE
STRAŻ POŻARNA - 998. PO­

LICJA - 997. GAZOWE - 992, 
430-70-36 (czynne całą dobę),

430-70-11 (czynne 15 - 7). 
DŹWIGOWE - 411-02-22,
411-53-40, 644-23-08. ELEK­
TRYCZNE Nowa Huta - 
644-19-69. ENERGETYCZNE 
Śródmieście - 421-27-49, Krowo­
drza - 633-06-97, Nowa.Huta - 
644-12-10, Podgórze 
656-21-55, Miechów - 991 lub 
38-303-40 (dyżur całodobowy). 
TECHNICZNE - 648-00-84. C.O. 
- 644-38-46, 648-41-08. WODO­
CIĄGOWE - centrum 
424-23-03, Nowa Huta 
648-28-61, Podgórze 
655-53-98, ' informacja 
0-800-13-00-60. CIEPLNE 
MPEC - 993.

USŁUGI POGRZEBOWE
PRZEDSIĘBIORSTWO 

USŁUG KOMUNALNYCH spół­
ka z 0.0.

Zakłady Pogrzebowe: ul. Ra­
kowicka 35a, tel.: 411-47-76, 
cm. Podgórski, ul. Wapienna 13, 
tek: 656-55-11, obok cm. Prąd­
nik Czerwony, ul. Reduty 1, tek: 
411-35-26, cm. Grębałów, tek: 
645-31-61, ul. Pielęgniarek 6, 
tek: 632-31-77. Czynne codzien­
nie w godz. 7 - 16, soboty i świę­
ta: ul. Rakowicka 35a w godzi­
nach 8 - 14. Realizujemy zasiłki 
pogrzebowe. Dyżur całodobo­
wy: 411-45-02,411-45-04.

http://www.cinema-ci-ty.pl
http://www.cinema-ci-ty.pl
http://www.kinoimax.pl
http://www.cinema-ci-ty.pl
http://www.cinema-city.pl
http://www.kinoimax.pl
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Wizyty
Domowe

' ' " 'CT '

PEDIATRA, specjalności. 012/658-76-98,

„LEKARZ” 
W 657-00-77
WIZYTY DOMOWE (codz. 8-24) 

LEKARZY SZPITALI I KLINIK 
• Pediatra • Internista
• Laryngolog • Okulista |ekg
• Reumatolog • Neurolog ------
• Pulmonolog • Dermatolog S
• Urolog • Chirurdzy §
• Odtruwanie, Esperal iuT §

DOMOWE WIZYTY 
LEKARZY, | 

a a> 
chirurg, internista, § 

pediatra, urolog, neurolog. 

$MEDICINA

Tel. 411-13-78, całą dobę

MACIERZYŃSTWO
Kraków, ul.Biatoprądnicka 8 

tel/fax: +12 415 88 00, 415 88 22
• OŚRODEK DIAGNOSTYKI I LECZENIA NIEPŁODNOŚCI
• AMBULATORIUM POŁOŻNICZO-GINEKOLOGICZNE

Czynne codziennie 800-2000
ANGINA, grypa. 012/655-61-69. 144683/a

DERMATOLOG Zofia Teodorowicz. 
/012/637-20-55,0602-531-538. 23460/a 

DOMOWA diagnostyka, USG, chirurdzy. 
012/636-27-91. 144649/a

ESPERAL. 06 03-92 5-891. 144229/a

LARYNGOLOG. 0602-358-357. 132150/A

MASAŻ, kręgowanie, mgr Trybulec. 
/012/633-15-54. 143496/a

MASAŻ, rehabilitacja. 012/414-11-97. ’
142614/A

MASAŻE kompleksowo. 0605-066-781.
24551/A

NEUROLOG, Maria Kania- Stoch. /012/ 
411-70-95,0604-308-273. 143141/A

ODTRUCIA poalkoholowe. Terapia. 
012/421-71-56. 143780/A

ODTRUWANIE Esperal. 0601-44-71-91.
143775/A

PEDIATRA nocny. 012/425-83-03.134941/6

PEDIATRA, 7 dni w tygodniu. /012/413- 
63-23,0601-43-65-04. 149225/A

PEDIATRA, alergia. 0603-245-765.
142644/A

PSYCHOLOG. /012/647-17-72. 149730/A

REHABILITACJA. /012/637-15-12,24580/a

SPECJALISTA chirurg naczyniowy.
012/647-59-52. 143854/a

012/656-23-73. 144588/A

PEDIATRA. 012/636-74-93. 143752/A

PEDIATRA. 0 501-330-770. 143758/a

PEDIATRA. 0601-52-00-82. 144684/a

13678102

Usługi 
pielęgniarskie

CENTRUM MEDYCZNE
FALCK

Medycyna pracy
Gastroskopia______
Testy oddechowe (helicobacter pylori) 
Kolonoskoplo
Ginekologia, cytologia. biocenoza
USG - biopsje
Okulistyka
Laryngologia
Konsultacje i badania 
Specjalistyczne (pełen zakres) 
Analityka ■ pełny zakres
Szczepienia ochronne (przeciwko WZW, 
grypie i inne)
Badania bakteriologiczne 

UWAGA
Akceptujemy karty płatnicze 
Ul. Mazowiecka 4-6 
tel. ( 012) 634-33-69, 633-21-11 
pon. - pt. 7QP 2Qoosob.9Qn 1300

CAŁODOBOWO. 012/643-73-49. 142586/a

DOM opieki, 1,100 zł. 0602-75-75-12.
105347/A

DYPLOMOWANA pielęgniarka. /012/641- 
58-78,0501-638-739, 149915/A

KOLCZYKOWANIE. 012/643-73-49.
142590/A

PIELĘGNIARKA najtaniej. 012/411-69-70, 
0600-1562-73. 143024/A

PIELĘGNIARKA, położna. /012/647-52-
62,0604-502-705. 149096/A

PIELĘGNIARKA. /012/649-89-53. 0501- 
758-202. 143021/A

PIELĘGNIARKA. 012/422-08-18. 143012/A

PIELĘGNIARKI. 012/655-88-43, 0605- 
557-242,0691-83-98-56. 143455/A

0 1 2/4 1 4-11-97. 142616/A

MAXI MED
wizyty domowe

• psychiatra, psycholog
• ODTRUWANIE POALKOHOLOWE
• terapia dla osób z problemami 

alkoholowymi
• TERAPIA MAŁŻEŃSKA e

• chirurg-urazowy, ortopeda
• BÓL - LECZENIE

tel. 421-71-56

Całodobowe 
wizyty domowe 
Przewozy chorych 
w kraju i za granicą

Szkolenia z zakresu

PIERWSZEJ POMOCY PRZEDMEDYCZNEJ
Kraków ul. Lea 210

96-75
WIZYTY DOMOWE 

LEKARZY
Internistów Pediatrów

CAŁODOBOWE 
tel. 412 36 93

DOMOWE WIZYTY 
LEKARZY SZPITALI

KRAKOWSKICH
• INTERNISTA, EKG, REUMATOLOG, 

PEDIATRA, CHIRURG OGÓLNY, 

NACZYNIOWY ORTOPEDA, 
GINEKOLOG, NEUROLOG, ORTO­
PEDA, ENDOKRYNOLOG, DERMA­
TOLOG, LARYNGOLOG, OKULISTA, 
PSYCHIATRA, PSYCHOLOG

• ZABIEGI CHIRURGICZNE
• USG W DOMU PACJENTA
• ODTRUWANIE poalkoholowe, 
wszywanie ESPERALU

• WYMIANA CEWNIKÓW

641-91-57 [~L4~|

codziennie 9-22 MEDICUS 
Zgłoszenia z całego Krakowa

AKUPRESURA, akupunktura, masaż. 
Tradycyjna Medycyna Dalekiego Wschodu 
(10.00-18.00, sobota 9.00-13.00) sobota: 
pierwsza wizyta bezpłatna! 012/413-72- 
56, Mogilska 121/704. 150278/a

AKUPUNKTURA, masaż, irydodiagnostyka. 
Medycyna Dalekiego Wschodu. Świtezianki 
3. /012/413-35-6510,00-18,00, sob 9,00- 
13,00: Sobota: pierwsza wizyta bezpłatna.

143108/A

AKUPUNKTURA. „Zdrowie”, Gertrudy 
28./012/429-25-23./012/429-53-99.

150934/H

ALERGIA - testy, odczulanie. Inne 
schorzenia. Bionix Studio. Gabinet lekarski

^BRT. Mikołajska 9/7.012/422-62-56.
143444/A

ALERGIA, biorezonans, al. Pokoju 4, 
/012/429-61 -15, /012/260-44-90.

143313/A

ALERGIA, testy, odczulanie „Bicom-BRT”, 
pediatra, internista ul. Kremerowska 9. 
012/634-31-26,0501-188-149. 150276/A

ALKOHOLIZM, lęki, depresje, psycholog, 
hipnoza. 012/421-62-01,0606-972-315.

148928/A

BADANIE włosów. 012/266-97-40.
144662/A

BEZOPERACYJNE leczenie kamicy 
żółciowej, nerkowej, prostaty, hemoroidów. 
012/266-97-40. 144665/a

DERMATOLODZY. 012/423-40-43.
136970/A

DERMATOLOG specjalista. 012/634-40- 
32,0604-190-161. M4691/A

EEG dorośli i dzieci. 012/633-03-96.
143768/A

GINEKOLOG /wszystko/ centrum Kraków. 
0603-616-491. 76487/a

GINEKOLOG /wszystko/ Kraków. 0603- 
620-397. 76487/B

GINEKOLOG, anestezjolog. 504-934-832.
144047/A

GINEKOLOG, pełny zakres usług, 
codziennie. Kraków 0606-299-919.

23518/A

GINEKOLOG, USG, cytologia, laser, test 
Ciążowy. 0501-601-411, /012/415-53-44.

143932/A

GINEKOLOG, USG. Pełny zakres. 0603- 
■ 345-491. . 142239/A

INTERNISTA- PSYCHIATRA. Licencjo­
nowany psychoterapeuta. /012/637-00- 
78,0601-45-35-02. ' 149229/A

KRAKOWSKIE Towarzystwo Świadomego 
Macierzyństwa. Gabinety, lekarskie, USG. 
Starowiślna 13. /012/422-78-08.
Cytologia/012/422-56-32.

143503/A

LOGOPEDA, psycholog, pedagog; 
dysleksja. 012/427-01-93,0606-912-589, 
20.00-22.00. 24083/B

ŁUSZCZYCA bielactwo. 012/266-97-40.
144664/A

MASAŻ antystresowy. 0506-49-83-49.
146893/A

MASAŻ bioteryczny. 0506-85-83-84.
142046/A

MASAŻ ezoteryczny. 0691-067-451.
150273/A

MASAŻ leczniczy. 0501-95-85-16.142613/A

MASAŻ relaksacyjny. 0601-929-027.
144591/A

MASAŻ szwedzki. /012/632-58-25.
150378/B

MASAŻ. 0505-804-759. 144293/A

MASAŻ. 0 5 06-500-44 8. 143661/a

MASAŻ. 503-919-391. 118891/A

MASAŻ. 506-927-306. 118890/A

MASAŻ. 506-927-332. ■ H8889/A

14327602

GINEKOLOG. /012/634-54-64.0601-702-
008. . 11810/A

GINEKOLOG. /032/2408-606, 0601-428-
158. . 149653/A

GINEKOLOG. Najtaniej. 0503-544-500.
976/A

Centrum Medyczne „ŻABINIEC”
ul. F. Konecznego 6/19 U,pon.-pt. 8-19, sob. 9-14, tel.416 32 00, 416 32 02

TOMOGRAFIA KOMPUTEROWA
♦RENTGEN ♦USG 
i♦DOPPLER

I LEKARZE WSZYSTKICH SPECJALIZACJI

Odtruwanie poalkoholowe ESPERAL 
‘Gastroskopio ’Rektoskopia ‘Cytologia 
‘Osteoporoza ♦ Wizyty domowe

TRANSPORT CHORYCH tel.416 32 00, 0602 799 053

GINEKOLOG: leczenie, zabiegi w narkozie. 
0604-132-924. 15Ó531/A

GINEKOLOGIA i poloź., codziennie, 
całodobowo, dr med. M. Hetnał. /012/656- 
38-35,0604-238-938. , 142038/a

GINEKOLOGIA. 0601-297-606. Kraków.
144044/A

GINEKOLOGIA. USG, 012/423-38-88, 
całodobowo, 0601-436-669. 136628/a

MASAŻ. 609-724-465,692-68-00-04.
144345/A

MASAŻE ■ profesjonalne. 012/654-61-03, 
0504-462-960. 132870/a

MASAŻE wschodnie. /012/430-12-63.
150378/A

OKULISTYKA: poradnia. /012/266-55-46.
143650/A

OTYŁOŚĆ!!! Centrum Leczenia Otyłości. 
Leczenie pod kontrolą lekarzy, wieloletnie 
doświadczenie. 012/423-02-38. 982/a

POLSKO-francuska klinika „Gameta". 
Niepłodność męska i kobieca, 
pozaustrojowe zaptodnienie-IN VITRO, 
mikroiniekcja plemnika do jaja-ICSI. Wizyty, 
rejestracja codziennie 15-18. Łódź, tel. 
042/645-76-00,645-77-77.

145185/A

PSYCHIATRZY, psycholodzy, logopeda 
Centrum Psychoterapii, Kraków, Batorego 
2.012/633-76-08. 143445/A

PSYCHOLOG codziennie. 012/413-16-30, 
0501-451-527. 143764/a

PSYCHOLOG Wanda Kwiecińska. 0607- 
234-277. 144037/a

PSYCHOLOG, porady. 0501-410-912.
144481/A

PSYCHOLOG, rodzina, zdrowie./012/638- 
64-67,05 05-019-652. 23560/a

PSYCHOLOG. Bogumiła Cichowicz. Opinie, 
terapia. /012/415-11 -57,0503-36-20-94.

149367/A

PSYCHOLOGOWIE. Psychoanalityk. 
/012/425-76-87,0605-428-979.

143343/A

PSYCHOSOMA Gabinet Lekarski. 
Psychiatra. Internista. Licencjonowany 
psychoterapeuta. /012/637-00-78, 0601- 
45-35-02. 143568/A

PSYCHOTERAPIA, kryzysy. 0602-641-511.
145372/A

PSYCHOTERAPIA. Hipnoza. Problemy 
kobiet. Mgr psychologii Bogusława 
Pawelec. 012/415-36-38, 0601-53-33-94

143468/A
14327302

BÓLE KRĘGOSŁUPA 
leczenie dyskopatii, lumbago 
oraz pochodnych, jak: bóle 
i zawroty głowy, ból kończyn 

i klatki piersiowej, uczucie 
„duszenia się", rwa kulszowa itp.

Gabinet Rehabilitacji Leczniczej § 
Kraków, ul. Długa 31, 

tel. 633-38-12 (10-17), pn.-pt. "

SPECJALISTYCZNY 
GABINET UROLOGICZNY 
prol. dr hal), med. Z. Dobrowolski 

Kraków, ul. Wygoda 13 m. 16, 
czynny wtorek i czwartek 
w godz. 16.00 - 18.00.

Rejestracja tel. 430-52-96 
od poniedziałku do piątku

w godz. 9.00 - 15.00. 13870602

|ort|
TRA

Gabinet
Ortopedyczno-

-U razowy
dorośli i dzieci

Dr med. Julian Dutka
wtorki godz. 15.30-18.00 g 

tel. 619-71-13
Kraków, ul. Lubicz 25, pok. 7 (NAFTA) 
rejestracja: tel. 421-04-33; 619-73-01

GABINET 
ALERGOLOGICZNY

Prot, dr hab.
Ewa Niżankowska-Mogilnicka 

Kraków,
ul. Skawińska 27/18, §

rej. tel. 012/430-51-00 §

GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZA 
KLINIKA SPES

Bezpłatne KTG dla Pacjentek powyżej 35 tygodnia ciąży.
Rejestracja 427-15-48, 427-15-49. 

Uwaga! Bezpłatne porody, bez bólu.

Kraków, ul. Królowej Jadwigi 15 (Salwator).
Świadczenie bezpłatne refundowane przez kasę chorych.

SZPITAL GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZY
Kraków Nowa Huta, ul. Ujastek 3 (obok bramy głównej HTS) 

tel. 685-54-00, 685-56-55, 685-45-55. o
Świadczymy pełne usługi w zakresie: $

POŁOŻNICTWA M GINEKOLOGII V AMBULATORIUM
Bezpłatna szkoła rodzenia - tel. 647-63-44 Gemelli

ŚWIADCZENIA BEZPŁATNE 
REFUNDOWANE PRZEZ KASĘ CHORYCH

Doktor O Medfprof
ul. Szpitalna 38

naprzeciw Teatru im, J. Słowackiego, dawna Sienna 14

ULTRASONOGRAFIA GABINETY LEKARSKIE 
MAMMOGRAFIA LABORATORIUM

www.mediproł-doktork.pl DENSYTOMETRIA
pon.pt. 8-20. sob. 9-14 Teł. (0-12) 422-41-59,422-68-24,421-79-97

13789502

NZOZ Specjalistyczne Gabinety Lekarskie 
e-mail: gabinety@popiela.com www.popiela.com 

Rejestracja telefoniczna: (012) 415 09 05 
tel./fax: (012) 415 86 60. 

pn. do pt: 9.00-20.00, soboty: 9.00-14.00POPIELA
GABINETY SPECJALISTYCZNE: chirurgii ogólnej i przewodu pokarmowego, kar­
diochirurgii, urologii, reumatologii, neurologii, nefrologii dziecięcej - m.in. leczenie mo­
czenia u dzieci, schorzeń przewodu pokarmowego u niemowląt i dzieci.

DIAGNOSTYKA: RTG i USG - pełny zakres dorośli i dzieci, badanie motoryki prze­
wodu pokarmowego i dróg moczowych (manometria, pH-metria. urodynamika).

BADANIA i ZABIEGI ENDOSKOPOWE: gastroskopia, drogi żółciowe (ERCP). ko- 
łonoskopia, rektoskopia, leczenie kurczu wpustu żołądka, usuwanie kamieni z przewodu 

żółciowego i jego udrażnianie.

ZABIEGI CHIRURGICZNE: laparoskopowe (m.in. pęcherzyk żółciowy, przepukliny), 
wycinanie i biopsja zmian żołądka i jelita grubego, oper, żylaków odbytu, oper, urolo­
giczne - w tym nowa metoda leczenia nietrzymania moczu u kobiet (TVT) 
Pełny zakres wysoko kwalifikowanej opieki anestezjologicznej i pielęgniarskiej.
Badania wstępne i okresowe dla zakładów pracy. Lekarskie wizyty domowe.

KONTRAKT Z MAŁOPOLSKĄ REGIONALNĄ KASĄ CHORYCH 
NA POBYT JEDNODNIOWY Z ZABIEGIEM.

9976301

REUMATOLOGICZNO-REHABILITACYJNY, 
Dr Wójcik, również wizyty domowe. 
/012/655-24-28,0501-343-942.

143357/A

SEKSUOLOG specjalista. /012/423-22- 
94. 144406/A

SEKSUOLOGIA, depresje, uzależnienia, 
psychoterapia. Pro-Vita, Kraków, ul. Majora 
5, /012/413-80-47. 148689/A

UROLOG, Gabinet Specjalistyczny, USG. 
0.12/422-45-65, 0602-799-336, Tar­
gowa 5.

22038/A

UROLOG. Batorego 4.012/633-52-80.

143766/A

USG, Szwedzka 27.012/267-69-66.
143442/A

doktork.pl
mailto:gabinety@popiela.com
http://www.popiela.com
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MAŁOPOLSKIE
MCK CENTRUM KRIOTERAPII

t&fpfk na terenie Szpitala Wojskowego, ul. Wrocławska 1-3, Kraków

e 
e Specjalistyczne Centrum Diagnostyczno-Zabiegowe

KOMORA
NISKOTEMPERATUROWA **
• choroby reumatyczne
• zmiany zwyrodnieniowe stawów
• dyskopatia
• stany pourazowe

• profilaktyka osteoporozy
• niedowłady i porażenia
• odnowa biologiczna

i inne

ZAKŁAD REHABILITACJI 5. WOJSKOWY SZPITAL KLINICZNY, ul. Wrocławska 1-3 

laseroterapia, magnetoterapia, masaże, 
gimnastyka lecznicza i inne zabiegi

Konsultacje specjalistyczne: neurolog, rehabilitant. |

Rejestracja: (012) 632-24-28, 630-82-85, 630-82-82.

s 
% 
B 
B 
B 
B 
B 
B 
B

MEDICINA “
e-mail: biuro@medicina.pl

ul. Rogozińskiego 12, tel. (012) 412-24-59, 
412-12-79, 412-68-20
ul. Barska 12, tel. (012) 266-96-65, 
266-50-62, 267-01-55, 269-29-45
ul. Rogozińskiego 5, tel. (012) 417-33-77, 
417-35-44

www.medicina.pl 
MEDICINA 2000” - Konsultacje 

Profesorów i Docentów
ul. Rzeźnicza 2, tel. (012) 422-41-06, 
421-79-27
Wizyty lekarskie 24 h - tel. (012) 411-13-78 
412-12-79

” ....

13099302

MEDYCZNE 
CENTRUM 
DIAGNOSTYCZNO 
■TERAPEUTYCZNE

r— SOPHIA GABINETY LEKARSKIE 
413-32-14 MED 411-88-03®

al. Beliny Prażmowskiego 26b

Kraków, Rynek Główny 34 
tel. 421-70-21, 421-95-83

LEKARZE 15 SPECJALNOŚCI

• Porady specjalistyczne, 
także profesorów, 
docentów i ordynatorów

• Centrum Onkologiczne 
(także choroby piersi)

• Centrum Okulistyczne 
(także szkła kontaktowe)

• USG, endoskopie, analizy
• Zabiegi operacyjne

MAMMOGRAFIA badania krwi
Rejestracja pon-pt godz. 8-19

14228702

OŚRODEK REHABILITACJI
Wemed kardiologicznej

RYCHIOWA

9855401

ehabilitacj ezpłatna
po zawale serca, w chorobie wieńcowej 
po zabiegach kardiologicznych, 
w chorobie nadciśnieniowej
porady kardiologiczne

EKG, ECHO, EKG wysiłkowe 
LECZENIE NADWAGI -

HOLTĘR, HQĘTĘR ęiś niowy 
Kraków, ul.Wróbiewskiego 4, V (012) 632-73-01

P
 PORADNIA
PROFESORÓW I DOCENTÓW
Rej. pon-pt. 8-18, tel. 423-17-22

KRAKOWSKIE 
/%Q J, CENTRUM 
( \ f 7 OSTEOPOROZY

I MENOPAUZY
KRAKÓW, ul. Kopernika 32 
Rej.pon.-pt.8-18 tel.430-31-56, 430-31-94

• ginekolog - endokrynolog
• ginekolog - położnik
• reumatolog • chirurg ortopeda
• hematolog • endokrynolog
• internista • kardiolog • anestezjolog
• diabetolog - cukrzyca,
• otyłość • geriatra
• otolaryngolog • onkolog
• lek.medycyny pracy (badania okresowe)

OŚRODEK TCnnPII ŁnSEDOUKJ
CHIRURGIA: zmiany skórne, choroby sutka, 

7-^żylaki ♦ PROKTOLOGIA choroby odbytu 

jelita grubego dr med. NI. Trystuła 
^♦GINEKOLOGIA lek. M. Chrzanowski 
$ ♦STOMATOLOGIA ♦ORTOPEDIA 
U LECZENIE LASEREM 

owrzodzeń żylakowych, żylaków odbytu, 
usuwanie tatuażu, nadżerek szyjki macicy
N. HUTA - os. Złota Jesień 15 B, 

tel. 641 59 84________
14328502

14455102

KLINIKA KRAKOWSKA
tel. 638 38 18, ul. Mehoffera 6

(Azory), www.klinika.krakow.pl
• lekarze wszystkich specjalności
• badania analityczne
• drobne zabiegi chirurgiczne 1
• RTG, USG - pełny zakres
• gastroskopia,rektoskopia,kolonoskopia
• badania Medycyny Pracy

Umowa z Kasą Chorych na konsultacje 
laryngologiczne, kardiologiczne oraz usługi

Poradni Rehabilitacji (lekarz, zabiegi)

Ośrodek Diagnostyczno-Leczniczy 

„CHIRURGIA JEDNEGO DNIA” 
‘CZy Szpitala Zakonu Bonifratrów - Kraków, ul. Trynitarska 11

BEZPIECZEŃSTWO SZPITALNE - WARUNKI DOMOWE. 
NOWOŚĆ! MOŻLIWOŚĆ KREDYTOWANIA USŁUG

Klinika Wideochirurgii 
prof. A. Cienciała, dr n. med. R. Mądry 
Operacie laparoskopowe 
• przepuklin • pęcherzyka żółciowego 
• wyrostka robaczkowego • i inne

Klinika Chirurgii 
Plastycznej i Estetycznej 
Prof. dr hab. med. Jerzy Strużyna 
Twarz-korekcje zmarszczek, zniekształceń 
Piersi - powiększanie, pomniejszanie 
Powłoki - nowotwory skóry, znamiona

Operacje W zakresie: • chirurgi ogólnej • naczyniowej • dziecięcej
• ortopedyczne - urazowej (artroskopia)* urologii • ginekologii • laryngologii • okulistyki

CENTRUM TERAPII „KONARY” • uzależnienia • otyłość • stres 
Leczenie ambulatoryjne i sanatoryjne.

KRÓTKIE HOSPITALIZACJE DIAGNOSTYCZNE 
leczenie bólu przewlekłego

Konsultacje specjalistów
• chirurg ogólny • naczyniowy
• dziecięcy • urazowy - ortopeda
• onkolog • neurochirurg • proktolog
• urolog- ginekolog • laryngolog
• okulista- internista • kardiolog
• endykronolog • androlog • alergolog
• pulmonolog • dermatolog • neurolog
• neurolog dziecięcy • psychiatra
• psycholog • mikrobiolog kliniczny
• badania profilaktyczne i kierowców
• rehabilitacia-masaże

USG- pełna diagnostyka 
biopsje cienkoigłowe, rektoskopia, 
badania laboratoryjne, wymazy, 
autoszczepionki - dobór feków 

spirometria, testy skórne
Gabinet laryngologiczny 

dzieci I dorosłych
choroby nosa, uszu, gardła i krtani 

lek. med. Andrzej Kozok
Leczenie zachowawcze i operacyjne 
DOMOWE WIZYTY PIELĘGNIARSKIE 

POBIERANIE KRWI. OPIEKA
SZCZEPIENIA PRZECIW ŻÓŁTACZCE A, B, A i B

SZCZEPIENIA PRZECIW GRYPIE - CENY PROMOCYJNE!
Rejestracja i informacja: pn. - pt. 8.00 - 20.00, sob. 8.00 - 15.00 I 

tel.: 430 56 56,; 430 55 00 w. 193 i 203,430 57 74, e-mail: chirurgiajd@pro.onet.pl J
143294

Badanie densytometryczne 
badanie gęstości kości, EKG 
Kolposkopia - cytologia ■ bakteriologia 
Badania analityczne krwi i moczu (markery)

144578b

/^‘ Szpital ZakoiniN
Bonifratrów

• “• ■ św. Jana Grandego

w Krakowie, ul. Trynitarska 11

Rejestracja i informacja 
poniedziałek-piątek: 7.00-20.00 
tel.: 430 55 23,430 55 00 w. 196

Diagnostyka:
e badania laboratoryjne c cytologia 

aRTG e USG b gastroskopia 
b rektoskopia b kolonoskopia

Gabinety specjalistyczne:
♦ chirurgia 

ogólna, onkologiczna, 
naczyniowa, urazowa, dziecięca

♦ ortopedia
♦ proktologia ♦ urologia

+ ginekologia i położnictwo
♦ choroby wewnętrzne

♦ kardiologia * choroby zakaźne 
4- hepatologia 4 gastrologia

4 endokrynologia 4 laryngologia
4 neurologia 4 anestezjologia

i leczenie bólu4 alergologia
4 dermatologia 4 rehabilitacja

4 badania okresowe i kierowców 
4 szczepienia p. żółtaczce (WZW)

Zabiegi chirurgiczne ambulatoryjne 
Zabiegi dermatochirurgiczne

14326102

Podgórska Poradnia Lekarska
K-ów Rynek Podgórski 14 

tel. 656-27-51,656-24-90 
pn. - pt. 8-20, sob. 8-13

• Konsultacje wszystkich specjalistów;
• Badania laboratoryjne, hormony;
• Bakteriologia - pełny zakres;
• EKG.ECHO SERCA, USG,kolor Doppler-pełny zakres:
• EKG wys. (bieżnia), Holter
• Gastroskopia, rektoskopia, cytologia, czystość
• testy ciążowe;
• Badania okresowe, badania kierowców;
• 0 K U LI S Cl-pełny zakres badań ---------------
• Audiometr • badanie słuchu r

14339802

TRANSPLANTACJA
WŁOSÓW

Medical Hair, 
konsultacje i operacje 

w Krakowie.
Infolinia: 0-801/321-370 ° 

GSM 0-609/202229 |

dr. hónle

LECZENIE:
- depresji
- łuszczycy
- bielactwa

RENTGEN USG

LAMPY DO FOTOTERAPII
Wyłączny dystrybutor: Optimed, 

ul. Śliczna 30, Kraków, tel. 417-30-70, 

www.optimed.home.pl wóimz

KRZYSZTOF WYROBEK 
SPECJALISTA RADIOLOG 

Kraków, Smoleńsk 25a, 
tel. 422-00-63.

Pełny zakres badań dorosłych i dzieci. 
WYNIKI NATYCHMIAST

TOMOGRAFIA KOMPUTEROWA

/Centrum Rehabilitacji \ 
KOMPLEKSOWE SYSTEMY 

BADANIA POSTAWY
Nowe możliwości w diagnostyce
• Bólu kręgosłupa
• Osteoporozy
• Wady postawy/skoliozy 

płaskostopia_______
| Nowe formy terapii | 

k <012) 429-53-99 / 
r=faEG3£jraa@ H

r PRYWATNA KLINIKA ] 
DERMATOLOGICZNA 
Ciężkie postacie trądzika 
Choroby włosów i łysienie 
Grzybice
Profilaktyka nowotworów skóry 
[KOMPUTEROWA NIEINWAZYJNA! 

DIAGNOSTYKA SKÓRY
(012) 429-25-23

• Kraków, ul. Św. Gertrudy 28/
144571b

14439002

PRACOWNIA WYKONUJE BADANIA:
ANALITYCZNE, BIOCHEMICZNE, 

HORMONALNE, BAKTERIOLOGICZNE, 
SEROLOGICZNE, 

TESTY ALERGOLOGICZNE
W SUROWICY KRWI 

KRAKÓW ul. KATARZYNY 5 
430-60-70

9847201

W>KARDIODENT
ul. Królewska 56/2, tel. 423-44-22'i 

pon-piątek 8-20, Sobota 8-14 J

[KARDIOLODZY]
EKG, EKG wysiłkowy, 
Holter serca 
Echo-Doppler u dorosłych i dzieci, g
Leczenie nadciśnienia s

Analityka

DERMATOLOG, ALERGOLOG, NEUROLOG 
ENDOKRYNOLOG, REUMATOLOG 

______________ USG brzucha_________________
www.kardiodent.medi.net.pl I 

c-mail: kardiodent@medi.riet.plj

| derm ;i;i 

iiintlilt

14439502

MEDYCZNE CENTRUM
DERMATOLOGICZNO - ESTETYCZNE

O Endermologie - usuwanie cellulitu 
i redukcja tkanki tłuszczowej, jedyną 
niechirurgiczna metodą sprawdzoną 
w 70 krajach (sKutecznośc potwierdzona 
badaniami medycznymi) 
GRUDZIEŃ 15% RABATU

O Pełny zakres zabiegów 
dermatologicznych i kosmetycznych

O Konsultacje z zakresu dermatologii 
i dermatologii dziecięcej, 
dermatochirurgii

Ar Kondycjonowanie skóry

CENTRUM LECZENIA TRĄDZIKU^ g<xfe 1QW-2O", sob. 1O<»-15«>;
Kraków, ul. Zwierzyniecka 29, tel. (012) 431 16 09, tel./fax (012) 431 18 01

15045502

O.M. ”OSTEOMED’ ul. Kazimierza Wielkiego 57, 
tel./fax. (012) 423-40-43, 632-79-72, pon.-pt.800-2100, sob.900-14°° S

• Ginekolog-endokrynolog • Ginekolog-położnik • Internista-USG
•Endokrynolog-internista • Kardiolog-internista • Dermatolog
•Chirurg-ortopeda ‘Gastroiog •Reumatolog • Urolog • Laryngolog-
• Neurolog ‘Medycyna pracy • USG: dorośli i dzieci • Masaże/

KLIMAKTERIUM, ANDR0PAUZA 
NIEPŁODNOŚĆ, OSTEOPOROZA
KRIOTERAPIA,LASER,USG -pełny zakres 
USG -stawy biodrowe, DENSYTOMETR

Badania;
HORMONY-pełny zakres,ANALITYKA-pełny zakres 
CYTOLOGIA, BAKTERIOLOGIA,EKG -z opisami 
BIOPSJA TARCZYCY I PIERSI,Badania okresowe 
SZCZEPIENIA - WZW, grypa Itd. |JU S G]

kriOmed
B ' z B i

♦ CHIRURGIA ogólna, proktologiczna, naczyniowa
♦ LARYNGOLOGIA ♦ DERMATOLOGIA
♦ KOLONOSKOPIA ♦ GASTROSKOPIA
♦ ZABIEGI: nieoperacyjne leczenie żylaków 

kończyn dolnych
♦ OWRZODZENIA - leczenie

' a” , .""/.'A
Kraków, Friedleina 8, 
tel. 633-82-82 1

PIERWSZY W MAŁOPOLSCE 
OŚRODEK 

STOSUJĄCY TECHNIKĘ IYF-ET

14411902

/CHOROBY / SKORY
O łuszczyca 
O różne postacie łysienia
O ciężkie postacie trądziku
O grzybice
O lasery biostymulujące

O LASER CO2 
(CHIRURGICZNY)

O bezbolesne usuwanie zmian
skórnych: brodawek, „kurza- 
jek”, tatuaży, włókniaków, kłyk-

14327402

ft&HICOR
CENTRUM 

KARDIOLOGICZNE 
ul. Obożna 31, 

tel. 633-59-06, 633-91-73 
oddz. Nowa Huta 

os. Złotego Wieku 19-20 
tel. 649-95-25 

pn.pt. 9-19, sob. 9-13 
PEŁNY ZAKRES BADAŃ

Ośrodek Leczenia Niepłodności 
„Pro Familia” NZOZ

Adres: 30-432 Kraków, ul. Warowna 113 
(012) 262-02-75, 421-04-71, (0601) 40-29-20

»■ IN VITRO FERTILIZATION - zapłodnie­
nie pozaustrojowe i transfer zarod­
ków (IVF-ET), mikromanipulacja 
(ICSI) i inne.

»*■ Kompleksowe leczenie niepłodno­
ści małżeńskiej (w tym leczenie 
operacyjne w pełnym zakresie 
oraz laparoskopia i histeroskopia) 
z wykorzystaniem technik wspo­
maganej prokreacji (inseminacje 
domaciczne (IUI).

2417802

cin kończystych, znamion na­

skórkowych, itp.

J Gabinet lekarski
| 637-95-39,0501-014-161

„ey\amodawcó 
%

£

O 
c 
o 
V 

%, JO
ę-Ń0

ŃS1 jgss Wił i

GABINETY 
LEKARSKIE

w.

14328002

Szczegółowe informacje dla reklamodawców pod nr. tel. 012/619-91-34.

mailto:biuro@medicina.pl
http://www.medicina.pl
http://www.klinika.krakow.pl
mailto:chirurgiajd@pro.onet.pl
http://www.optimed.home.pl
http://www.kardiodent.medi.net.pl
mailto:kardiodent@medi.riet.plj
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Specjalistyczne Centrum Diagnostyczno-Zabiegowe

COLON - HYDROTERAPIA 
lek. med. W. Skamla 

Bezbolesne płukanie jelita grubego

- choroby j. grubego, zaparcia, wzdę­
cia o

- choroby pasożytnicze 5
- grzybice i drożdżyce s
- odtrucie z subst. konserwujących 

oraz metali ciężkich

Int: tel. 637-95 39, 0501-014-316.

14458302

LEKARZE SPECJALIŚCI 
/ PSYCHOLODZY

Szczepienia przeciw grypie
Kraków, ul. Sławkowska 1 pon - pt. 8 - 20 sob. 8-12 

tel. 422-53-29, 422-53-49

Cytologia, biocenoza 

| pełny zakres USGUSG
Naturalne Planowanie Rodziny

Fundacja 

„Pro Humana Vit<a"
PRZYCHODNIA ZDROWIA RODZINY

£ MEDICINA |
NOWA PORADN/A REHABILITACYJNA:

Konsultacje lekarzy specjalistów: neurologa, rehabilitagi ruchowej 
w Zabiegi rehabilitacyjne: masaż, fizykoterapio, jontoforezo, 

biostymuloqa laserowo, solux 
leczenie: bólów kręgosłupa i stawów, dyskopatii, urazów sportowych, 

_______mosoż ontycellulitis, relaksujący, odchudzający_______
PORADN/A PSYCHOTERAPEUTYCZNA: PSYCHIATRĄ 

PSYCHOLOG, SEKSUOLOG 
terapie małżeńskie, problemy szkolne

Rejestracja telefoniczna: 417-33-11, ul. Rogozińskiego 5

% SCHORZENIA 
ff KRĘGOSŁUPA

DR CHARLES JANGDHARI

DYPLOMOWANY W STANACH 
ZJEDNOCZONYCH 

bóle kręgosłupa, kończyn, głowy, 
skolioza, wypadnięcie dysku, 

rwa kulszowa
Kraków, ul. Westerplatte 12/4 

rejestracja telefoniczna: (012) 430-29-76
www.chiropraktyka.medi.pl ||

14327902

Kraków, ul. Królewska 92 
rej. tel. 637-60-77 

pon.-pt. w godz. 10.00-19.00

OKULISTA OPTYK
badania wzroku
badania dla kierowców 
(lekarz uprawniony!
dobór okularów
i soczewek kontaktowych 
gabinet leczenia zeza 
wizyty domowe

• cienkie lekkie 
szkła okularowe

• szybka obsługa
• 10% zniżki 

dla pacjentów 
gabinetu

e komputerowe badanie wzroku i pola widzenia
•zabiegi operacyjne ■ laseroterapia
•laserowa korekcja wad wzroku ■ konsultacje
• soczewki kontaktowe kolorowe, 

progresywne, toryczne

Specjalność
OKULARY PROGRESYWNE 

okulary do komputera 
szkła korekcyjne supercienkie 
fotochromy brązowe, szare, zielone 
okulary słoneczne - kolekcja 2002

Gabinet Okulistyczny 
dr n. med. Joanna Słomska 

^dr n. med. Renata Urban^

Salon Optyczny 
dyplomowany optyk 
dr inż. Jerzy Słomski

KRAKÓW, UL. MIKOŁAJSKA 26, tel. (012) 423-13-03, 421-35-21 
___________________________www.okulista.krakow.pl___________________________

< PROFESJONALNY 
GABINET 

FONIATRYCZNY 
(dla nauczycieli, śpiewaków, 

pracujących głosem) 

oraz gabinety: 
■ kardiologiczny 
■ okulistyczny 
■ endokrynologiczny 
■ rektoskopia 
■ laseroterapia

. ■ proktologiczny
■ neurologiczny
■ choroby naczyń u
■ psychiatryczny f

i psychologiczny
■ reumatologiczny
■ internistyczny
■ laryngologiczny
■ bad. profilaktyczne

/Fundacja Pomoc Krakowskiemu Hospicjum/ 
SPECJALISTYCZNA PORADNIA MEDYCZNA 

„SAMARYTANKA”
os. Słoneczne 8, tel. 425-86-98

CHIRURGIA NACZYŃ. CHIRURG ORTOPEDA. 

DERMATOLOG, INTERNISTA. UROLOG. LARYNGOLOG, 
NEUROLOG. REUMATOLOG. ENDOKRYNOLOG. EKG 

BADANIA KIEROWCÓW, BADANIA 
ANALITYCZNE I BAKTERIOLOGICZNE 

\ Czynna od poniedziałku do piątku / 
y wgodz-8.00-18.OOąaa/aoi^^

14455802

[www.consensus.med.pl ]

INTER-MEDICUS, 
ul. Strąkowa 1

8-20; sob.: 8-18, tel. 633-02-58 

ul. DŁUGA 30

JAMA BRZUSZNA, GINEKOLOGIA 
POŁOŻNICTWO, TARCZYCA, PIERSI

SOBOTA 
PROMOCJA XO
BADANIA DOROSŁYCH I DZIECI

(przecznica Kobierzyńskiei) 
godz. 12.00 - 20.00, 

tel. 266-71-60, 266-86-89

GABINETY 
LEKARSKIE

POŁOŻNIK, GINEKOLOG, UROLOG 
ENDOKRYNOLOG, ONKOLOG

CYTOLOGIA ♦ ANALITYKA
SOBOTA 

PROMOCJA 1O%
UL. DŁUGA 30 i]

yREJ. 8-20, SOB. 8-18, TEL. 632-80-80J

14477402

CHIRURGIA 
C")PLASTYCZNA J 

Artur Zawisz 
specjalista chirurgii plastycznej 

z Polanicy Zdroju
- korekcja zmarszczek, twarzy i szyi
- korekcja nosa, uszu i piersi
- modelowanie sylwetki, itp 

tel. kom. 0608 099 939 .
ul. Nowowiejska 3, 30-052 Kraków ? 

yel./fax (012) 636-64-36, 636-66-00 j/ 

15034902

APARATY 
SŁUCHOWE 

INMED
CM
O
CO

Kraków, ul. Czapińskiego 3, tel. 631-13-80 
Wieliczka, ul. Szpunara 20 tel. 278-11-83 
Oświęcim, Eskulap, ul. M. C. Skłodowskiej 

tel. 842-43-42
Olkusz, Gal-Med, ul. Sławkowska 4 

tel. 754-34-64

APAPATY^
SŁUCHOWE &

I
 Bezpłatnie:

♦ badanie słuchu, dobór
♦ wizyty domowe

Naprawa, akcesoria, raty

ul. Długa 46/1,634-25-51
os. Na Skarpie 27,425-70-07Refundacje Kasy Chorych i PFRON

14337502

APARATY 
SŁUCHOWE
♦ dobór komputerowy ♦ badania
♦ sprzedaż ♦ naprawy ♦ akcesoria

. “FONMED" S.C. KRAKÓW
ul. Św. Katarzyny 4 (wejście od Augustiańskiej) 
Informacja i zapisy: TELJFAX 430-61 -53 
_________ www.fonmed.com.pl__________
\ Realizujemy wnioski Kasy Chorych y

APARATY 
^SŁUCHOWE

refundacja kas chorych i PFRON
♦ szeroki asortyment ♦dobór komputerowy
♦ raty nieoprocentowane ♦ laryngolog
♦wideotoskopia - diagnostyka szumów 

usznych ♦bezpłatne badania słuchu
♦wizyty domowe

Kraków, ul.Urzędnicza 10 
tel. (012) 632-41-74 

filia: Krzeszowice, ul. Wyki 3 
, tel.(012) 282-64-57 )

14328702

ZAINWESTUJ W ZDROWIE ।
DZIENNIK POLSKI Codziennie w „Kronice Krakowskiej”

Informator Medyczny
Ceny reklamy: 38 zł/moduł, 1 zł/słowo

Odnowa Biologiczna
Cena reklamy: 20 zł/moduł

Sprzedaż reklam tylko w pakietach dwutygodniowych lub miesięcznych. 
Szczegółowe informacje pod nr. tel. 012/619-91-34, fax 619-91-30.

Wszystkie ceny bez VAT.

pConseosos N,^-|

DEPILACJA LASEROWA
LASEROWE ZAMYKANIE NACZYŃ

DERMATOLOGIA ESTETYCZNA
blizny, rozstępy, zmarszczki, przebarwienia, korekcja ust 

KRIOCHIRURGIA, NADPOTLIWOŚĆ

Kraków, Zygmunta Augusta 9 
(0-...12) 411-36-35, 431-21-81^

GABINET DERMATOLOGII ESTETYCZNEJ
lek, med. Renata Hejmo dermatolog
dermatologia estetyczna*usuwanie 

zmian skórnych • peelingi medyczne 

•wypełnianie zmarszczek i ust

Rejestracja od 10.00 do 18.00,
tel. 423-26-25, 0602-60-13-94

|ul. Sławkowska 4 (oficyna, I piętro) |

GABINET KOSMETYCZNY s
tel. 423-26-25.

/"jj ? KfJśdfćityki
( Mir) ) -trwaładepilacja \

<- najskuteczniejszym laserem diodowym >

ŚWIĄTECZNA PROMOCJA do30%
• makijaż trwały i tatuaż biologiczny metodą NR I W EUROPIE^B
• usuwanie zmian naczyniowych • leczenie trądziku B
• usuwanie blizn i przebarwień potrądzikowych B

Kraków, uLFIoriańska 8, tel. 292 74 65 www.dermed.pl
14325602

GABINET KOSMETYKI LASEROWEJ 
dscecico

Posiada Jedyny w Europie IPL D-LIght SR do bezlnwazyjnego 
usuwania: zmarszczek, rozszerzonych naczynek (pajączków), 
zmian pigmentowych (przebarwienia, piegi, plamy posloneczne)

FOTOODMŁADZANNE -50% 
DEPILACJA LASEROWA-20%

U KRAKÓW UL SŁAWKOWSKA 6 TEL. 012 422 80 30 J
14543402

meWamorfoza
SALON ODNOWY BIOLOGICZNEJ

WANDA GEYER

TWINSYELTE 
urządzenie modelujące sylwetkę, 
ujędrniające, likwidujące celullit 

i oczyszczające z toksyn

WYKONUJEMY ZABIEGI:
• kosmetyczne i upiększające 

na twarz i ciało
• usuwanie czerwonych naczynek 

krwionośnych
• makijaż trwały

• regeneracja włosów kosmetykami 
Rene Furterer

• fryzury na każdą okazję 
• manicure, tipsy, pedicure, 

pedicure leczniczy
• solarium ERGOLINE

• masaż leczniczy, regeneracyjny 
drenaż limfatyczny

31-043 KRAKÓW, UL. STOLARSKA 13
Tel. 012 421 91 48, 422 96 39

www.metamorfoza.krakow.pl

13789902

PRZEDŁUŻANIE

WŁOSOW
| ZAGĘSZCZANIE

WARKOCZYKI
Salon Fryzjerski "GAGA" 

"TOMEX" ul. Bieńczycka lok. 117 

tel. 0602-114-789

STUDIO flUACilsmu ROBIMY
NAJ^pIEJ, 

PRZEDŁUŻANIE WŁOSAMI 
NATURALNYMI

♦ fantazyjne fryzury i makijaże
♦ kreacja stylu ubioru
♦ nauka makijażu, tipsy
♦ dieta Cambridge_________________

tel. (012) 41-41-333, 414-23-87

|włvw. daphne.pl]

2483802

Morskie zabiegi na twarz i na ciało 
Terapia masażem 

Głęboki bio-peeling cypryjski
ul. L. Węgierskiego 4 '

boczna z Królowej Jadwigi tellLy lV ł

Autoryzowany gabinet

THALCO

OTYŁOŚĆ!!!
CENTRUM LECZENIA OTYŁOŚCI.

Leczenie pod 

kontrolę lekarzy, 

wieloletnie doświadczenie.

Kraków, Garncarska 8, 
(012) 423-02-38.

JEDYNE
AUTORYZOWANE CENTRUM

Bezinwazyjne zamykanie 
naczynek krwionośnych 
Usuwanie owłosienia

- bezboleśnie
- bez blizn
- o każdej porze roku

Zabiegi antycellulitowe i odchudzające 
trwała na rzęsy

MICRfpLYSIS
j w Krakowie

Sztuczne paznokcie (fly - on), zdobienie

Kraków, pl. Mariacki 9 fe 
(012) 431-24-48, 422-52-48 I 

0601- 520-851 i> । V i- li

14459002

RZUĆ PALENIE
Zabiegi aparatem 

biorezonansu: 

nałogi * alergie * 

nerwice * otyłość

Międzynarodowy Certyfikat Jakości ISO 9002

Rewelacyjne efekty !!!
Kraków, os. Złota Jesień a 647-43-28

15085802

Wj|||^CYVłTA

STUDłO KURACJI 
I KOSMETYKI TLENOWEJ

TERAPIĄ TLENOWA
[NOWOŚĆ ! KOSMETYKA TLENOWa|
STUDIO POSIADA CERTYFIKAT

ui.Kaszteianska 45, tel. 42/ 04 t>3 
Pon-pt od 10-18 

pozostał© do uzgodnienia
122363d

► Kosmetyka laserowa Nlas ! 
twarzy i ciała x'

►Usuwanie blizn, rozstępów, oparzeń, naczyń
♦Wyszczuplanie i modelowanie Agyptos, Guam

► Biostymulacja, hydromasaż, mas. limfatyczny
► leczenie cellulitis
► leczenie trądzika - młodzieńczego, różowatego
► peeling azjatycki, złuszczanie kwasami, lift

Kraków, ul. Bałtycka 11
tel.: (012) 415 23 10, 0501 662 800

[SUN

15030002

STUDIO
ROK ZAŁ. 1990

* Odchudzanie komputerowe
* Leczenie cellulitis
* Ujędrnianie ciała
* Krioterapia
* Kosmetyka
* Usuwanie owłosienia, 

naczyń, brodawek
* Leczenie trądzika i blizn

SALON KOSMETYCZNY MIRAGE
WIOLETTY GÓRKI

ODCHUDZANIE
(1 zab. 0.5 -1 cm w obw.) ELEKTROTONOTERARIA

ŚWIĄTECZNA -9(1%
PROMOCJA /O

wosk nogi całe - tipsy - makijaż 
kolagen rozpuszczalny__i

ul. Broniewskiego 1 — Q ... G47.77.04
(DH Wanda) U"1Z/ “ uą

15042002

GABINET ODNOWY BIOLOGICZNEJ 
I KOSMETYKI, SOLARIUM

* Zabiegi złuszczające
* Zabiegi odmładzające
* Bezbolesne przekłuwanie
* Dieta Cambridge
* Solaria Turbo z klimatyzacją
* Makijaż trwały
* Tipsy * inne

róg Karmelickiej i Dunajewskiego

15020002

■łOTZANIE DEPW|
Nerwice-Migreny • Bóle kręgos

na 95%
(ów, ul. Komorowskiego 12 pok, 
427-T ~Z~ —"1

151717

GROTA SOLNA 
i TLENOWA

PIERWSZA w KRAKOWIE
♦ mikroklimat Wieliczki
♦ inhalacje solne - tężnia!
♦ terapia tlenowa
PRZYJEDŹ DO NAS PO ZDROWIE
ul. KALWARYJSKA 60, tel. 656 71 81
-V pon. - pt. 10-21 sob. 11-15 f

14412202

DEPILACJA LASEROWA
KOSMETYKA TRADYCYJNA - THALGO 

KOSMETYKA APARATEM SKINMASTER PIUS- czyszczenie skóry bez wyciskania 
nawilżanie, regeneracja, lifting, usuwanie zmarszczek, 

przebarwień,-rozstępów, blizn.
MAKIJAŻ PERMANENTNY, TIPSY, WZMACNIANIE PAZNOKCI NATIIRAIM

DERMATOLOGIA KOSMETYCZNA: wypełnianie zmarszczek, 
powiększanie ust, mezoterapia, embrioblasty.
Kraków, ul. Wielopole 18 b, tel. (012) 423-24-48, 423-24-56 ||

NOWOŚĆ
KOMPUTEROWA KONTROLA 

STANU ZDROWIA CAŁEGO ORGANIZMU

WSZYSTKIE NARZĄDY 
APARATEM „ORERON”|

I DOBÓR RIOAKTYWNYCH 
DODATKÓW ŻYWNOŚCIOWYCH „YISION".

Rejestracja telefoniczna 0501-691-499.

E Reklamy i ogłoszenia 

|Łś|Fl przyjmujemy w kasach:

ul. Wiślna 2, ul. Starowiślna 2, 
tel. (012) 619-91-76,

w godzinach:
pn. - pt.: 8” -.18”,

IbzmiKPOŁSg]

144594b

Odnowa 
Biologiczna

Zapraszamy:
gabinety kosmetyczne,

sauny, solana, fitness kluby, 
gabinety odnowy biologicznej, 

salony fryzjerskie itp.

Szczegółowe informacje 
pod nr. tel. 012/619-91-34, 

fax 012/619-91 -84.

http://www.chiropraktyka.medi.pl
http://www.okulista.krakow.pl
http://www.consensus.med.pl
http://www.fonmed.com.pl
http://www.dermed.pl
http://www.metamorfoza.krakow.pl
daphne.pl
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DZIENNIKPOLSKI  

Całodobowe Centrum
Stomatologii

*0*432 86 OOjSE
Specjalizacja:
Implanty, 
leczenie 
chorób 
przyzębia

■
 V • HIG

f • Bezbolesne znieczulenie - the Wand
• Bezbolesne usuwanie kamienia nazębnego 

• Rekonstrukcja złamanych zębów

y• Mosty, licówki, korony, protezy natychmiastowe 
• Korekta kształtu i koloru zębai Kolorowe wypełnienia dla dzieci 

Stomatologia estetyczna - likwidacja przebarwień 
nsultacje przy użyciu kamery wewnątrzustnej 
vanie zębów, leczenie w narkozie 

va protez na poczekaniu 
jrofilaktyka (nowoczesne wybielanie, piaskowanie)

O Kraków, ul. Dietla 38

15203202

BARDZO tanio. Protetyka. 012/296-35-55. 
15111802

BEZBOLESNE leczenie, protezy bezklamrowe, 
porcelana, zatrzaski korzeniowe- paradontoza, 
RTG. Józefitów 3/10,634-4300. 143348/a

BEZBOLESNA stomatologia. Tanio, rabaty! 
Dyżur: soboty, niedziele, święta. Os. 
Kazimierzowskie 7 /012/647-02-01, ,/012/ 
6490345 146040/a

DOSTAWY naprawy, protezy. Poniedziatek- 
niedziela 10.00-18.00. Wrocławska 19. 
/012/632-90-24. 149744/a

EKSPRESOWA naprawa protez. 10.00-18.00, 
aleja Słowackiego 50,012/63302-50.144329 

IMPLANTY zębowe. 0501-601-502. 
www.implanty.w.pl 15119002

KAZIMIERZOWSKIE 30.012/647-9448 pełny 
zakres usług stomatologicznych. M4686/A

LIBRODENT, 8-20, Librowszczyzna 3,292-07- 
72. Pełny zakres usług, rentgen. 142288/A

POGOTOWIE stomatologiczne, pełny zakres 
leczenia. Mogilska 121. Czynne pon.-sob. 
8.00-22.00, niedziela 9.00-21.00. /012/413- 
04-66. 143640/A

PROMOCJE świąteczne! Protezy, naprawy, 
Kolorowe, 012/425-88-53. 149115/A

PROTEZY, wizyty domowe. „ADH-dent". 415- 
81-90. 143218/A

„WIE-MAR-DENT”- stomatologia protetyka, 
własne laboratorium. Codziennie 9-19, 
Stachiewicza 3, Azory. 637-1441. 143277/A

Rentgen zębów

PANORAMICZNY, punktowy. Gertrudy 8, 
8.00-19.00, soboty 9.00-14.00. Najtaniej. 
411-92-64. 142886/A

PROTEZY, ekspresowe naprawy, 
dostawianie zębów, os. Boh. Września 1
A/3G. 012/645-93-33.. 142563/a

STOMATOLOGIA

V 
A 
D
E 
ni

LECZENIE, PROTEZOWANIE 
PORCELANA

LASER - ŻEL
REKONSTRUKCJE 1 

ZŁAMANYCH ZĘBÓW
|ul. Długa 30 rej. (8-20) tel.(012)4233192

$MEDICINA~
ul. Rogozińskiego 12,

teł. (012) 412-24-59,412-68-20, 412-12-79

CHIRURGIA SZCZĘKOWA
- ZNIECZULENIE MIEJSCOWE I OGÓLNE 

UL. BARSKA 12 
TEL. 267-01-55, 269-2945 

STOMATOLOGIA ZACHOWAWCZA PROTETYKA

FlEuroDent
IM CENTRUM DENTYSTYKI 
Leczenie zachowawcze, 
ortodoncja, protetyka, 
chirurgia, implanty. . 
RTG punktowy i panoramiczni 
WYBIELANIE ZĘBÓW

PI. Biskupi 18, pn.-pt. 8-20; sob.9;

634-58-93; 634-24-OS

i

NAPRAWA 
PROTEZ 

na poczekaniu |

• korony, mosty z porcelany. 5

• LECZENIE
PROTEZY W CIĄGU ł DNIA.

ul. Łokietka 13, tel. 633-97-88,8”-20” 

ul. Na Błonie 3, tel. 638-69-91, 9M-19“’

14478202 9855401w

-------------------------------------------------------------------

AGMADENT
STUDIO STOMATOLOGICZNE 

PEŁNY ZAKRES USŁUG 
PROTETYKA* RENTGEN 

( WYBIELANIE ZĘBÓW 
LECZENIE BEZ WIERTŁA

Dobrego Pasterza 16, pn.-pt. 9-20
tel.412-32-03 sob.9-15

(Ś3ABDMCET

OS. DYWIZJONU 303 
PAW. 1 TEL. (012) 649-44-66 
PN. -PT. 9- 19, SOD. 9 -13

> pełny zakres usług 
stomatologiczno - protetycznych

E ortodoncja
» Rtg zębów
E Wybielanie zębów_________________

14458002

/SPECJALISTYCZNE LECZENIE STOMATOLOGICZNE^ 

r ------ x DLA DOROSŁYCH i DZIECI
—X • MAŁGORZATA SZYNDLAR - DUDEK 

specj. II' ORTODONCJI 
(aparaty stałe i ruchome)

• IWONA.SANAK
specj. II stomatologii zachowawczej

.  ,  / specj. II stomatologii dziecięcej
\ul. Podwale 2/ • jolanta kołaczyk 

' specj. I stomatologii ogólnej
» JOLANTA WĄS lek, stomatolog /

r tel. ' 
430-10-50

14328302

PROTEZZ 
naprawy 

ul. Wadowicka 3 (HYDROPOL) 
II piętro, pok. 211 

czynne: 9-19, SOB. 10-13 

tel. 269 28 70
14293502

Jlli www.dentamerica.pl

UENTMMERICA
TROSKLIWA
POLSKO - AMERYKAŃSKA 

KLINIKA
STOMATOLOGICZNA |

H "11 1 , ..........

NOWOŚĆ!!! WYBIELANIE ZĘBÓW w 60 MINUT
PEŁNY ZAKRES • stomatologia zachowawcza (dzieci, dorośli) 

USŁUG .protetyka .chirurgia .narkozy RTG

pl.SZCZEPAŃSKI 3 
421-75-11 

ortodoncja - II p.

WIELICZKA 
ul. Słowackiego 9 

tel. 288 10 74

pn.-pt. 9 - 20 
sob. 9-14______ J

14325102

DEWTYSTYKA

\

| STUDIO STOMATOLOGII ESTETYCZNEJ
// dr n. med. Barbara Książkiewicz-Jóźwiak
10 ‘KOMPLEKSOWE specjalistyczne leczenie stomatologiczne • IMPLANTY (wszczepy) szwajcarskiej
f - firmy Straumann - 9 letnie doświadczenie • LECZENIE chorób przyzębia i regeneracja kości

\ • ZNIECZULENIE WAND • ORTODONCJA - dr Anna Widmańska - białe aparaty stałe...
’ K© Ponad 50 letnia tradycja rodzinna i 20 letnie^ioświa^zenii^idasnejł^

| Tel. 633-20-38 Kraków, ul. Batorego 6/2
/ t© ę-mail: Hifo@studiose.med.pl; www.studiose.med.pl

Informujemy, że Klinika Stomatologii 
Estetycznej - przy ul. Lubicz 

nie jest naszą filią

14326602

DENTAL
Leczenie zachowawcze 
Chirurgia w narkozie 4*411-56-04
Protetyka na poczekaniu
Ortodoncja - RTG
Usługi w domu u pacjenta 
| RATY - KARTY PŁATNICZE | 

ul. Kielecka 7 a, tel. (012) 411-96-13,411-95-44 
os. Kalinowe, tel. (012) 648-11-97

- RTG - PANTOMOGRAFICZNY
- mosty, licówki, korony i korony pełnoceramiczne
— nowoczesna protetyka - wszelkie protezy - TELESKOPOWE
- szeroka profilaktyka (nowoczesne wybielanie, piaskowanie)
- zabiegi estetyczne - likwidacja przebarwień
- leczenie w narkozie (wszelkie zabiegi) (BEZBOLESNE

. . . znieczulenia-

Czynne pn. - pt. 8"- 20”, sob. 9”-14“
www.dentystyka.krakow.pl

14455302

implanty, biżuteria nazębna 
radiowizjografia
kamera wewnątrzustna

lek.storn. Marta Marska lek.storn. Sławomir Karwan
ek.storn.Tadeusz Dudek lek.storn. Andrzej Marczyński
lek.storn. Marcin Sielski

Kraków, ul. Karmelicka 3, te!. 421 48 00 »
pen. - pł. 9W- 21», sobota 906-14«« |

STOMATOLOGIA
Pełny zakres usług 

Leczenie Chirurgia 
Protetyka Ortodoncja 

Narkozy
Protezy i usuwanie zębów w domu pacjenta 

Rabaty dla emerytów i rencistów
Rynek Podgórski 12 (wejście od ul. Brodzińskiego 2) 

pon.- pt. 9.00- 20.00, sob. 9.00-14.00tel fa\ (012) 423-54-45. 29(.-2ll-15L-^

14327802 144573b

I Biernackiego 3 (boczna Kazimierza Wielkiego)
■ H | d tel. 633 44 42, 632 9444, czynne od 900 do 2100

Niedziela i święta 9-20 Stomatologia estetyczna
ctau ZACHOWAWCZA • wypełnienie • usunięcie zęba ------------------ --------— 39,-zł.
QI vm, kompozytowe chem. - 19,. zł. • usunięcie kamienia z polerowaniem 48,- zl.

• konsultacja i badanie kamerą i odbudowa zęba---------- 69,- zł. PROTETYKAwewnątrzustną - - — bezpłatnie • sztyft - - 19,-zl. i proteza całkowita 

• wypełnienieświatłoutwardzalne 29,-zł. • znieczulenie------------9,-zł.

NAJNIŻSZE CENY USŁUG PONAD STANDARDOWYCH II!
349,- zł.

e-mail: cartex@ramtel.com.pl

14327002

—“ KLINIKA STOMATOLOGII ESTETYCZNEJ
lek. słom. Barbara Borowska-Jachym..

- korekta kształtu i koloru zęba
- rekonstrukcja złamanych zębów
- korony porcelanowe, protezy zatrzaskowe
- licówki porcelanowe
- ortodoncja (aparaty stałe i ruchome)
- chirurgia (resekcje, implanty) - scany
- konsultacje przy użyciu kamery wewnątrzustnej - implantologiczne

Pracownia RTG ul. Lubicz 24 
wy ko nuj e zdjęć ia: y
- punktowe I
- panoramiczne
- ortodontyczne (cefalo, wiek kostny)

Kraków ul. Lubicz 24 tel. 430-34-63, Nowa Huta os. Teatralne 10 (kino świt) tel. 644 89 01 
Zapraszamy od pon.- do pt. 9-19, sob. 9-12

kowdent fs/
_________dr n. med. St. Kownacki

Wszelkie usługi stomatologiczne
Nowości:

• bezbolesne znieczulenia komputerowe - system „WAND”
• implantologia - implant w jeden dzień 

system Branemarki inne
• licówki, mosty i korony Procera - nowość w estetyce

• wybielanie zębów najnowszymi metodami
•likwidacja przebarwień w jeden dzień - technika plazmowa

• mikroskopowa metoda leczenia kanałowego
• leczenie próchnicy bez wiertła: żel, laser
• bezbolesne usuwanie złogów nazębnych

• sterowana regeneracja tkanki kostnej

MA - DEIYT

zakres aswq
RTG na miejscu (RATY)

14456802

Ul. DIETLA 85/1, tel. 422-41-41,431-27-70, pon.-pt. 8-21, sob. 8-14
Ul. DIETLA 75/2, tel. 429,21,84,429-24-06, pon.-pt. 8-21 5ma

9824701

14439702

, 14 00 - rabat 10%
dO9na wszystkie usług.

Kompleksowa Opieka Stomatologiczna_____________ ______________ _________

RYNEK DĘBNICKI 13/6 I P. 
tel. (012) 269-13-35

• PROTETYKA* • CHIRURGIA • ORTODONCJA
• WYPEŁNIENIA •IMPLANTY • NARKOZA

‘Korony z materiałów eliminujących ryzyko alergii

Kraków, ul. Zwierzyniecka 29 II p.
tel.: (*12) 431-15-85, fax: (*12) 431-15-62

czynne: 
pn.-pt. 9-20 
sb. 9-13

cn 
o 
tr

Prywatna Praktyka Stomatologiczna GLOBUS s.c.
Oferujemy pełny zakres usług stomatologicznych:

 •stomatologia zachowawcza
•stomatologia dziecięca

•chirurgia stomatologiczna
• periodontologia - leczenie schorzeń przyzębia Kraków

•endodoncja - leczenie schorzeń miazgi a| po|<oju 2A
•protetyka •ortodoncja, • laseroterapia *

•profesjonalna profilaktyka te^ ^12) 412 07 99

Całodobowe Pogotowie Nagłych Przypadków tel. 412 36 93
14644402

CAŁODOBOWE CENTRUM^STOMATOLOGII

- protezy w ciągu 1 dnia, naprawa protez I
- licówki, mosty i korony porcelanowe, zatrzaski
- korekta kształtu i koloru zęba, wybielanie, piaskowanie ?
- rekonstrukcja złamanych zębów \
- chirurgia - zabiegi w narkozie, protezy natychmiastowe, podcinanie wędzi- 

dełek, implanty, bezbolesne borowanie o A u
- ortodoncja: aparaty stałe i ruchome (białe, kolorowe) fc4* "
- biżuteria zębowa, kolorowe wypełnienia dla dzieci

ul. Zacisze 6j koło dworca (przecznica z Basztowej) tel. 422-22-66
www.nonstopdent.krakow.pl

STOMATOLOGIA CAŁODOBOWO
DENTA MED również w niedziele i święta

ORTODONCJA 
APARATY 

Stałe, Ruchome

LECZENIE BEZBOLESNE 
BOROWANIE 
LASEREM 
ŻELEM

PROTEZY 
MOSTY 
PORCELANOWE 
ZATRZASKI

SPECJALIZACJA PROTETYKA
.PORCELANA 
BEZ METALU 

NOWOŚĆ! I u
eim

■ rekonstrukcja złamanych zębów • chirurgia
• implanty i wybielanie zębów • leczenie zachowawcze
Lekarzy stomatologów zapraszamy do współpracy 

z laboratorium 0501-045-035

DEN i

Prądnik Czerwony, ul. D. Pasterza 93 
tel. (012) 417-33-84

Pon. - pt. 9.00 - 19.00, sob. 9.00 - 14.00
14456202

^amodawCo-

ftr ■

Wizyty Domowe

I USUWANIE 
W NARKOZIE 
IMPLANTY 
CHIRURGIA
i STOMATOLOGIA DZIECIĘCA --------------------------------

NAPRAWA PROTEZ RENTGEN £ STOMATOLOGIA ę
0)

430 -60 -~7G
14454702

ZAINWESWWZOROWIEJ
DZIENNIKPOLSKI Codziennie w „Kronice Krakowskiej1

Informator Medyczny
Ceny reklamy: 38 zł/moduł, 1 zł/słowo

Odnowa Biologiczna
Cena reklamy: 20 zł/moduł

Sprzedaż reklam tylko w pakietach dwutygodniowych lub miesięcznych. 
Szczegółowe informacje pod nr. tel. 012/619-91-34, fax 619-91-30.

Wszystkie ceny bez VAT.

http://www.implanty.w.pl
http://www.dentamerica.pl
mailto:Hifo@studiose.med.pl
http://www.studiose.med.pl
http://www.dentystyka.krakow.pl
mailto:cartex@ramtel.com.pl
http://www.nonstopdent.krakow.pl
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Badminton

Turnieje 
klasyfikacyjne

W Niepołomicach rozegra­
ne zostały dwa turnieje klasy­
fikacyjne młodzików i junio­
rów młodszych oraz juniorów 
i seniorów. Zawodniczki i za­
wodnicy rywalizowali o punk­
ty potrzebne do tego, aby zna­
leźć się jak najwyżej na liście 
klasyfikacyjnej Polskiego 
Związku Badmintona. Na star­
cie stanęli reprezentanci czte­
rech klubów: Lajkonik Radzi- 
szów, Spartakus Niepołomice, 
AZS AGH Kraków i Junis 
Szczucin.

Wyniki, turniej młodzików 
i juniorów młodszych, gra po­
jedyncza dziewcząt: 1. Anna 
Pryga (Junis), 2. Iwona Mucha 
(Spartakus); gra pojedyncza 
chłopców: 1. Grzegorz Kacz­
marczyk, 2. Jakub Kupiec (obaj 
Junis); gra podwójna chłop­
ców: 1. Grzegorz Kaczmarczyk 
- Dawid Kopciński (obaj Junis), 
2. Dawid Mucha - Łukasz To- 
mera (obaj Spartakus); gra 
mieszana: 1. Anna Pryga - Ja­
kub Kupiec, 2. Iwona Mucha 
(Spartakus) - Łukasz Kopciński 
(Junis).

Turniej juniorów i senio­
rów, gra pojedyncza kobiet: 1. 
Katarzyna Płonka (AZS Kra­
ków), 2. Marta Zaionc (AZS 
Kraków); gra pojedyncza 
chłopców: 1. Mateusz Musiał 
(Junis), 2. Maciej Ostrowski 
(AZS Kraków); gra podwójna 
mężczyzn: 1. Maciej Tomczyk 
- Przemysław Tomecki (AZS 
Kraków), 2. Gawid Głód - Mate­
usz Musiał (Junis); gra miesza­
na: 1. Katarzyna Płonka - Ma­
ciej Ostrowski (AZS Kraków), 
2. Marta Zaionc - Dawid Głód 
(Junis).

W najbliższą sobotę w Ska­
winie UKS Lajkonik Radziszów 
organizuje noworoczny turniej 
otwarty. Początek o godz. 10.

(PAN)

Halowe rozgrywki trampkarzy

I liga starsi
Wisła I - Krakus Nowa Hu­

ta 3-1. Burliga, Bród, Biela - 
Zygmunt; Wisła I - Cracovia 
II 0-1. Hejnar; Krakus Nowa 
Huta - Cracovia II 2-1. Kornio 
2 - Grzesiak; Cracovia I - Wa­
wel 2-0. Baliga, Mistarz; Cra- 
covia I - Garbarnia I 6-1. Ju­
raszek 2, Sacha 2, Kaczmarek, 
Mistarz - Kosmal; Wawel -
Garbarnia I 0-4. Kosmal 2,
Bryndza, Kłaput.

1. Cracovia I 6 18 25-3
2. Hutnik I 4 12 15-4
3. Garbarnia 4 7 12-8
4. Wieczysta 4 7 6-9
5. Cracovia II 4 6 9-7
6. Wisła I 4 6 7-6
7. Krakus 6 4 7-19
8. Wawel 4 3 4-7
9. Clepardia - 4 3 4-10

10. Hutnik II 4 3 3-10
11. Wisła II 2 1 1-3
12. Olimpie 2 0 1-8

II liga starsi
Grębałowianka - Grzegó-

rzecki 0-3 walkower; Grębało- 
wianka - Strzelcy 0-3 walko­
wer; Grzegórzecki - Strzelcy 
4-1. Lebiest 2, Szumała, Borek 
- Jeleń; Proszowianka - Dalin 
Myślenice 0-1. Żuławiński; 
Proszowianka - Opatkowian- 
ka 2-0. A. Przeniosło, M. Prze-
niosło; Dalin Myślenice -
Opatkowianka 0--5. Palka 4,
Górnisiewicz.

1. Krakus S. 4 12 16-4
2. Dalin 4 7 5-8
3. Płaszow. 2 6 6-3
4. Grzegorz. 4 6 10-10
5. Strzelcy 4 5 6-6
6. Górnik 4 4 6-7
7. Grębałow. 6 4 6-13.

Oldboje w hali
Ośmiu

lajkoników
W zaległym meczu halo­

wych mistrzostw Krakowa old- 
bojów Bronowianka uległa 
Zwierzynieckiemu 0-8. Bramki 
zdobyli: Kopczyński 2, Puchała 
2, Maj, Motyl, M. Koczela, Feret.

1. Clepardia
2. Garbarnia
3. Cracovia
4. Dalin
5. Zwierzyn.
6. Bronow.
7. Libertów
8. Borek
9. Hutnik

10. Prokocim

3 9 31-10
3 9 33-14
3 9 17-8
3 6 18-15
3 6 17-14
3 6 13-13
3 0 11-20
3 0 7-20
3 0 11-25
3 0 8-27

(PAN)

Rekordowa frekwencja
Międzynarodowy Festiwal Szachowy 

Cracovia 2002/2003
W najbliższy piątek rozpo­

czyna się w Krakowie trady­
cyjny XIII Międzynarodowy 
Festiwal Szachowy Cracovia 
2002/2003. Tak jak poprzed­
nio zawody rozgrywane będą 
w Zespole Szkół Elektrycz­
nych nr 1 w Krakowie przy ul. 
Kamieńskiego 49. W tym ro­
ku do naszego miasta przyje- 
dzie około 400 zawodniczek 
i zawodników.

Oprócz polskich szacistów 
w Krakowie zobaczymy repre­
zentantów: Holandii, Anglii, 
Niemiec, Słowacki, Czech, Ro­
sji, Ukrainy, Indii, Pakistanu, 
Finlandii i Bangladeszu. Udział 
w imprezie zapowiedziało 10 
arcymistrzów międzynarodo­
wych i 20 mistrzów międzyna­
rodowych.

Jak zwykle najlepsi rywali­
zować będą w turnieju głów­
nym A, zawodnicy z gorszym 
rankingiem w turnieju B, w tur­
nieju C zmierzą się kobiety, 
a w turnieju D juniorzy.

8. Pogoń M.
9. Opatkow.

10. Proszow.
11. Prokocim
12. Armatura

2 3 6-3
2 3 5-2
2 3 2-1
2 1 1-3
2 0 4-13

III liga starsi
Bieżanowianka - Trzebi­

nia 2-0. Łukawski, Mroczek; 
Bieżanowianka - Bronowian­
ka 3-1. Łukawski 2, Mroczek - 
Wróblewski; Tramwaj - Trze­
binia 3-1. Mazur, Kołodziej­
czyk, Stanowskl - Turek; 
Tramwaj - Bronowianka 2-2. 
Linca 2 - Kostecki, Matusik; 
Zwierzyniecki - Wanda Nowa 
Huta 5-1. Awdykowicz 4, Susuł 
- Raczyński; Zwierzyniecki - 
Jadwiga 2-0. Awdykowicz, 
Myszka; Wanda - Jadwiga 
4-0. Błachut, Fielek, Przybyła', 
Sadowski.

1. Zwierzyn. 4
2. Bieżanów. 4
3. Nadwiślan 4
4. Niedźwiedź 4
5. Wanda 4
6. Tramwaj 4
7. Bronow. 6
8. Bakcyl 4
9. Garbarnia II 4

10. Trzebinia 4
11. Jadwiga • 6

12 11-2
12 9-3
10 10-6
9 14-9
9 13-9
5 6-5
5 12-14
2 2-7
1 3-7
1 9-16
1 6-17

Trampkarze najmłodsi
Grupa A: Cracovia I - Wisła 

II 3-0. Zontek, Starowicz, Hel- 
mecki; Cracovia I - Wieczysta 
1-0. Zontek; Hutnik I - Wisła
II 2-1. Jurkowski 2 - Boroń;
Hutnik I - Wieczysta 7-0. 
Zdziński 2, Rojewski, P. Mzyk, 
Ziętara, Cyganek, Zimny; Kra­
kus - Wanda 4-1. Groeger 2, 
Rylski, Orłowski - Kastelik;

Piotrowski 
w Karpatach

A Sputo 
z juniorami Garbarni

Nowym trenerem IV-ligo- 
wych piłkarzy Karpat Siepraw 
będzie Tadeusz Piotrowski. 
- Zdecydowałem się na to, po­
nieważ ciągnęło mnie do se- 
niorskiej piłki - stwierdził 
Piotrowski, ostatnio pracują­
cy z juniorami starszymi Gar­
barni.

Piotrowski zastąpi Piotra 
Dziedzinę, natomiast na jego 
miejsce Garbarnia zaangażowa­
ła Janusza Sputę, jesienią zwią­
zanego z seniorami Iskry Krzę­
cin. (PAN)

Uczestnicy obok sportowych 
zmagań będą zwiedzać Kopal­
nię Soli w Wieliczce oraz za­
bytki Krakowa. Głównym 
sponsorem imprezy jest firma 
Hainan Sport i Urząd Miasta 
Krakowa, a organizatorem Pol­
ski i Małopolski Związek Sza­
chowy.

Program turnieju
27 XII (piątek), godzina 

15.30 początek I rundy, 28 XII 
(sobota), godzina 15 uroczyste 
otwarcie; 15.30 II runda, 29 XII 
(niedziela), godzina 8.30 run­
da III; 15.30 runda IV, 30 XII 
(poniedziałek), godzina 15.30 
V runda, 31 XII (wtorek), go­
dzina 9 VI runda, 1 I (środa), 
godzina 13.30 noworoczny tur­
niej błyskawiczny, 2 I (czwar­
tek), godzina 15.30 VII runda, 
3 I (piątek), godzina 15.30 VIII 
runda, 4 I (sobota), godzina 9 
IX runda; 16: zakończenie festi­
walu.

(PAN)

Krakus - Feniks Krzęcin 0-0; 
Wanda - Feniks Krzęcin 0-1. 
Chrostek; Clepardia - Brono­
wianka 1-1. Leszczak - Gawę­
da; Clepardia - Strzelcy 3-2. 
Leszczal 3 - Kosobucki 2; Bro­
nowianka - Strzelcy 0-0.

1. Hutnik I 4 12 21-1
2. Krakus 4 7 7-4
3. Clepardia 4 7 7-9
4. Wawel 2 6 9-2
5. Wisła II 4 6 7-5
6. Cracovia I 4 6 5-5
7. Bronow. 4 5 5-8
8. Feniks 4 4 3-11
9. Strzelcy 4 1 2-9

10. Wanda 4 0 1-5
11. Wieczysta 4 0 0-8

Grupa B: Proszowianka 
- Cracovia II 2-0. Przyjemski, 
Pałka; Proszowianka - Proko­
cim 1-2. Gol samobójczy - Wój­
cik, Nowak; Cracovia II - Pro­
kocim 1-4. Muniak - Wilko-
szewski 2, Nowak, Wójcik; 
Gwarek Wieliczka - Płaszo- 
wianka 2-0. Winiarski, Sosin; 
Gwarek Wieliczka - Bakcyl 
Bielany 1-4. Bilski - Owca 2, 
Żak 2; Płaszowianka - Bakcyl 
0-3. Żak 2, Owca; Wisła I - Hut­
nik II 3-0 walkower; Wisła I - 
Garbarnia 4-0. Chlipała, Cho­
choł, Wróbel, Bieniaś; Hutnik II 
- Garbarnia 0-3 walkower.

1. Wisła I
2. Prokocim
3. Proszow.
4. Gwarek
5. Armatura
6. Bakcyl
7. Hutnik II
8. Garbarnia
9. Cracovia II

10. Płaszow.

4 12 13-0.
4 10 10-3
4 9 11-3
4 7 7-5
2 6 7-0
4 6 7-6
4 3 7-9
4 3 3-10
4 0 1-14
4 0 0-16

(PAN)

Kraków, ul. Sławkowska 5/7 
tel. 421-72-55, fax 421-83-60 

hotel@grand.pl, www.grand.pl

i WWo ..

8 KOLACJA WIGILIJNA 
| PRZY ŚWIECACH oraz 

WIECZÓR SYLWESTROWY

Serdecznie zapraszamy ’ -
Kraków, ul. Radzikowskiego 109 

tel: 636 46 00, fax: 636 47 74 
biuro@hotelpiast.pl, www.hotelpiast.pl

PROFESJONALNY

CATERING
■er HOTEL LIPSK 
Kraków os. Albertyriskie 1 -2 
tel. 647-33-91, 648-20-04 
wesela, komunie, bankiety

15015802

A restauracja\ 
SREBRNA GÓRA

Wesela 
Sylwester 
tel. 12/429-71 -23 . 

y^www.srebrnagora.home.pl^z 
14394802

IZESTAWY.KANAPKOWEI
Na każdą okazję-..

Szeroki wybór kompozycji smakowej
Dostawa na terenie Krakowa gratis

Miłe wieczory w "CAFE SUKIENNICE' 
SYLWESTER 2002/8003 
KARAOKE- każda sobota 

__________wstęp wolny_________
Rynek Główny 1/3 

tel. (012) 422-24-68, fax 423-10-99
14458602

Ekskluzywne

kanapki
Dostarczamy na konferencje, 
przyjęcia okolicznościowe, 

szkolenia itp.

292 20 20, 292 29 29
Dostawa na terenie Krakowa gratisl

14325302

syimst®
RESTAURACJA 

ŚLĄSKA

14971202 15106902

Kraków , ul. Królewska 1 

tel. 12/633-07-15

Sprzedaż tylko w pakiecie 2 tygodniowym lub miesięcznym. Cena 20 zł/moduł 
Zainteresowanych reklamą serdecznie zapraszamy: (012) 619-91-78. bez podatku VAT

GABINET WETERYNARYJNY UEI B 
Lek. Wet Seydou Zan Dlarra O 6» 
Kraków, Gdyńska Tta, tel. 636-02-06 
w godz..: 9-20; sob.9-16; niedz.10-13 

www.propozycje.pl/help
BADANIA LABORATORYJNE

USG- EKG -zdjęcia RTG 
i Chirurgia, ortopedia, dermatologią 
i okulistyka, położnictwo, uitradzwi^ 
kowe usuwanie kamienia nazębneg0 

s a fon piękności psów

“Eucanuba”, “Royal”, “Adt/ancs” 
Opakow. 10 i 15 kg.

............. :...................   14460902

GRAND Q|HOTEL

; f UROCZYSTY WIECZÓR 
WIGILIJNY

oraz SYLWESTROWY I
Serdecznie zapraszamy - Wyjątkowy świąteczny nastrój | 

w Wferzynku łub w Państwa firmie

CATERING

USŁUGI GASTRONOMICZNE 
W PEŁNYM ZAKRESIE

Uroczyste .4.^,-^ 
spotkania
wigilijne dla firm |
tel. (12) 285 52 61 do 64

104223W

DOLCE VITA 
zaprasza na wieczory taneczne 

codziennie od 18.00 
oraz coroczny 

BAL SYLWESTROWY.
Szampańska zabawa, 

dobra kuchnia, 
w bardzo atrakcyjnych cenach. 

Kraków. Grodzka 43/1 p., 
421-66-06 od 12.00

NA STARYM KAZIMIERZU
Z Restauracja “KLIMAT” 
2 oferuje dobrą zabawę, tg 
2świetną kuchnię i muzykąS 
Z do białego rana. S
2 Cena 160 zł od osoby tg

Rezerwacja: v
y Plac Wolnica 7 §
2 Tel. 012/422-00-46 §
£ Serdecznie zapraszamy !\

15099502

Restauracja Hotel*** Galicya

WESELA t 

studniówki, komunie, ” 
wszelkiego rodzaju imprezy 

(z możliwością noclegu) 
Lokal klimatyzowany, parking strzeżony.

Kraków, ul. Rzemieślnicza 4, 
tel/fax 012/267-34-20, 

0501-233-379, 012/267-51-33, 0502-072-740 
150617

CUKIERNIA MICHALSKI

poleca
•TORTY PIĘTROWE —OKOLICZNOŚCIOWE

‘•ciasta, ciastka bankietowe
‘•kanapki (z dostawą do domu)

Tel. 012/637-73-35
* pl. Dominikański 1 • św. Tomasza 18 • Budryka 6
• pl. Imbramowski 138 • Makro. Gigant. jozo/u i

BALONY - GWIZDKI 
CZAPECZKI-GIRLANDY 

SERPENTYNY 
KAPELUSZE

Sylwester i karnawał tuż tuż, 
zapraszamy do naszej hurtowni. 
Rynek Dębnicki 5 - godz. 10-18 
Tel. 0602 660 984
Tel/fax: 269 19 72

SŁONECZNA 
PRZYSTAŃ

Dom dla osób starszych £ 
z fachową opieką.

Możliwość krótkich pobytów.

Tel. (012) 270-01-80, 
0603-225-282 

www.slonecznaprzystan.prv.pl

■ Szkółka tenisowa dla dzieci
■ Lekcje indywidualne dla dorosłych

@1 FERIE-OBOZY
=[Narciarsko Tenisowy

SZKOŁA TENISA" £08'
Piotr Kostuch

Hala Tenisowa ESKADA
Kraków, ul.Szuwarowa 1

tel. (012) 266-05-46, 0604-72-48-05
________ szkola.tenisa@wp.pl

15070102

ĘW1 
|:I«Id:l>
fflEESS® g

Karmelicka 13 ui.4213802

4-kortowej hali tenisowej < 
w Rudawie (Gm. Zabierzów) -5 

oferujemy: »

- doskonałe ogrtewanie 
promiennikowe

- komfortowe zaplecze
: < : 7 . : ■:> . ■

- szkółkę tenisowa dz»«»

15023102

LECZNICA DLA ZWIERZĄT 
lek. wet. KRZYSZTOF KLIMAS 

Kraków, ul. Szybka 29 
(obok placu targowego w Bieńczycach) 

pn. pt. -jp^-IO00 sob. O00--!!00, 
tel. 0601-47-70-50, 

(012) 642-08-49 
porady, szczepienia, leczenie, 
zabiegi chirurgiczne 
Możliwość zamawiania 
wizyt domowych 13790402

SPECJALISTYCZNA 
LECZNICA DLA ZWIERZĄT 

ul. Brodowicza 13, 
tel. 411-28-67, 411-84-98

pon.-piąt. 8"-20“. sob.-niedz. 8”-l4” 16“-20“
• RTG, laboratorium weterynaryjne ~
• salon fryzjerski |
• specjalistyczny sklep dla zwierząt 
Dyżur całodobowy TYLKO w nagłych wypadkach.

PROMOCYJNE CENY KARM.

Sprzedaj karm?

mailto:hotel@grand.pl
http://www.grand.pl
mailto:biuro@hotelpiast.pl
http://www.hotelpiast.pl
http://www.srebrnagora.home.pl
http://www.propozycje.pl/help
http://www.slonecznaprzystan.prv.pl
mailto:szkola.tenisa@wp.pl

